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OMYŁKI DRUKARSKIE. 


Ś. Mateusz, Roz. ii. w. 11, opuść * pokłon;” Roz. xvi. 
w. 18, czytać: * Ja zbuduję Kościoł mój ;” xxiv., zamiast, 
zgorszy, *obrazi;” xxvi. 88, * obrazili” z ciebie, ja się 
nigdy nie * obrażę ;” xxviii. 9, ubiali, czytać * uwielbiali.” 

Š. Marek, iv. 17, gorsza; czytać * obrażają; ” vi. 3, gor- 
szyli, czytać * obrazili ;” ix. 42, zgorszył, czytać * obraził.” 

Ś. Łukasz, Roz. xvii. w. 2, zamiast, zgorszyć, * obrazić.” 

Ś. Jan xvi. l, zamiast obraził, * obrazili.” 

List do Rzymian, Roz. i. w. 1, piśmach, czytać, “ Pis- 
mach ;” iv. 24, bedzie, czytać, * będzie ;” viii. 30, uwiebił, 
czytać * uwielbił.” 

Objawienie, Roz. iii. 9, żem, czytać *że;” Roz. iv. 3, 
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opuść * nie.” 


Tow. Trinit. Biblijne, dla pospiechu, nie mogąc popra- 
wić, wszystkich drobnych omyłek drukarza, oświadcza że 
w przyszłey Edycyi, takowe będa poprawione, gdziekolwiek 
się znajdują. 


PRZEDMOWA OGULNA, 


Przy końcu 1866 roku, bedac Członkiem Komitetu 
Polskiego w Londynie, mającego na celu rozgłaszania Słowa 
Bożego w Polsce, porównaliśmy nasze versye z Originałem 
Greckim, i aby zadosyć uczynić sumiennym obowiązkom 
względem naszój Ojczyzny, prosiliśmy Towarzystwo Biblijne 
Trójcy w Londynie, aby wydało poprawne versye, N owego 
Testamentu w Polskim Języku. Aby to doprowadzić do 
skutku, zostałem upoważniony do zrobienia potrzebnych 
kroków, czego się z chęcią podjąłera, licząc na Wszechmoc- 
'ność Boga, bez którego błogosławieństwa, nie prawdziwie 
dobrego i trwałego stać się nie może. Po długich stara- 
niach, podobało się: Opatrzności, zebrać w Kraju Komitet 
złożony ze znakomitych Pastorów rozmaitego wyznania 
Kościoła Kwangielickiego, Doktorów Teologij i Filologów, 
kochajacych Boga i Jego prawde, którzy chetnie podjeli 

się rewizyi Nowego Polskiego Testamentu. 

Przytem udało nam sie nabyć stare versye Nowego 
Testamentu, pilnie przełożonego z Originału Greckiego na 
Polski język, i wydane z dozwoleniem Starszych, w Gdań- 
sku roku Pańskiego 1606, który tym bardziej utwierdził 
nas w przedsięwziętym zamiarze, koniecznej potrzeby, 
zmienienia niektórych wyrażeń i wyrazów znajdujących się 
w dzisiejszych polskich versyach, mających na celu unie- 
ważnienie doktryny, * usprawiedliwienia przeż wiarę w 
Jezusa Chrystusa,” a użnanej przez Kościoły Protestanekie. 

Główniejsze słowa potrzebujące zmiany były 

1. Słowo Greckie * uerdvovia * oddane, przez Stare 
Gdańską edycye z roku 1606—* upamiętanie ” który to 
text komitet Towarzystwa Biblijnego Trójcy, przyjął ża 
podstawę swego dziełania dla mowej wersyl. W téj Edy- 


Eare nJ de dłu 


iv PRZEDMOWA OGULNA. 


cyi Słowo * upamiętanie,” a nie, * pokuta ” jest oddane 41, 
razy, co oczywiście dowodzi, ogólnego używania tego słowa, 
w tamtym czasie. 

2. Greckie słowo: * mrpookuvćw ” oddane jest przez 

« cześć, uwielbienie, —zamiast, hołd lub pokłon. 

3°. Słowo * akdvBaNov *—przez Polski wyraz * obra. 

żenie,” zamiast,—zgorszenie. 

Towarzystwo Komitetu Warszawskiego, przystało na 

te zmiany; W lisćie X. Manitiusza z dnia 1° Maja 1869 
pisanym do Towarzystwa Biblijnego Trójcyjako Prezy. 
dujacego, wyrażając życzenie, aby ta praca, była uznana 
za Dzieło Narodowe. Na nieszczęście, Komitet Warszaw. 
ski, po ukóńczeniu, hystorycznej częśći Nowego Testa- 
mentu, rewizyi, zaprzestał swoje działanie. Po wielu 
trudnościach i prożnych zabiegów, gdy nie udało się przyjść 
do wspólnego porozumienia, Towarzystwo Biblijne, zapro- 
ilo mnie, do ukończenia nowćj edycyi Testamentu Polskie- 
go, co za pomocą Boga jam uskutecznił. 

W tćj podiętćj Pracy, starałem się nie zaniedbać ni- 
czego, coby służyło do oddania wiernego textu Oryginału ; 
czerpałem ze wszelkich zrzódeł nowożytnych, jako * kry- 
tyczne texta ”: Griesbacha, Scholza, Lachmana, Tischen- 
doria, obejmujące: Kodexa: Sinaiticus, Alexandryiski, 
Watykański i inne MSS. i porównywałem z Angielskiemi, 
Francuzkiemi i nowemi wersylami. 


Przyłaczamy, też, do terazniejszey Edycyi, Przedmowe | 
Warszawskiego Komitetu z r. 1873, i zakończamy kilka 
wierszami wyiętómi, ze staréj Grdańskićj Edycyi z r. 1606. | 
“ A tój Pracy, dosyć trudnćj, która podobno dla różnych | 
głów i mózgów ludzkich, nie wszystkim będzie, jednako 
widziana, Pan Bóg wie, żeśmy, żadnemu pożytkowi swemu, | 
ani chlubie jakiej niedogadzali: aleśmy tylko na same | 
chwałę Boga w Trojcy-jedynego, na zbudowanie a pożytek | 
Kościoła Bożego, i na powinność nasza Chrześcijańska, 
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wzgląd pilny mieli; dla tego prosimy Boga, aby to, czego 

w tój pracy naszej niedostaje, a zwłaszcza czegobyśmy z 

niewiadomości nie doszli, z Chrześcijańskićj ludzkości 

odpuszezono, a Z miłości braterskiej poprawiono było : ZA 
co my każdemu Chrześci jańskiemu czytelnikowi będziemy 
powinni. Tedy temu Synowi Bożemu, Królowi nad Kró- 
lami, Panu nad Pany, weśpół z Oycem Jego i Duchem 
Swiętym, jako Bogu naszemu w Trójcy-jedynemu, niechaj 
będzie chwała i cześć, teraz i na wieki. Amen.” 


KAROL WEGIERSKI. 


25 Maja, 1876, roku, pisałem w Malvern. 


PRZEDMOWA. 


Potrzeba nowego przekładu Pisma. Świętego na język 
polski powszechnie czuć się dawała. Tłomaczenia z wieku 
XVI i XVII, uświęcone powagą kościelną i w powsze- 
chnóm użyciu: będące, straciły z czasem wiele na swój 
jasności z powodu zwrotów mowy dziś niewłaściwych oraz 
wyrazów zestarzałych, w mowie ksiażkowćj i w ustach 
ludu teraz nieużywanych. Dla tego to w późniejszych 
wydaniach znajdujemy już niektóre zmiany. Przegląd 
wszystkich części Pisma, czyli prawie nowy przekład stał 
się koniecznością. Przekład niniejszy Ewangielii i Dziejów 
Apostolskich, nadający inny szyk gramatyczny okresom, 
oraz zastępujacy wyrazy z użycia wyszłe innemi, mowie 
nam współczesnćj właściwemi, dokonanym został z orygi- 
nału greckiego ; najlepsze tłomaczenia w innych językach, 

objaśnienia zdań i wyrazów, podane przez najbieglejszych 
egzegietów, były doradzcami tych, co się tój pracy-podjęli. 
Dokładano całéj usilności, żeby dosłownie oddać tekst 
oryginału, o ile tylko pozwalały na to składnie w obu 
językach, greckim i polskim, tak się wzajemnie różniące. 
Tłomacze w całym ciągu swćj pracy zbiorowćj nie spuszczali 
z uwagi, że zadaniem ich nie jest egzegieza, lecz tylko jak 
najwierniejsze czystą polszczyzna oddanie tekstu Pisma 
idla tego unikali wszelkich omówień, objaśnień, dodatków 
Uważają wszakże za obowiązek wytłomaczyć się, dla 
czego tak powszechnie w Piśmie Świętóm używany 
wyraz pokuta zastąpiony został przez upamiętanie się a 
niekiedy przez nawrócenie się. Nie lekkomyślnie tę zmianę 


 cówkach przymiotników tam, gdzie 


PRZEDMOWA. VIl 
przyjęto ; zasadzała się ona A hning A faris MA 
greckiego wyrazu perávoara, który znaczy dosłownie : zmiana 
czeniu religijnóm zwrot umysłu, nawrócenie 
łaściwego, potępionego, na drogę wla- 
apamiętałością nazywamy po polsku 
odze; opamiętaniem się, czyli 


umysłu ; w zna 
się Z kierunku mew 
ściwą, zbawienną. Z 
uparezywo dążenie po z1ój drodze; opami i 
jak mówią powszechnie, upamiętaniem Się, nory wyciąć: zę 
stanowienie'się nad swemi złemi skłonnościami 1 dażeniami, 
i zwrot ku drodze prawdy i świętości. Takie rzeczywiście 
pojęcie wewnętrzne przywiązane jest w Piśmie Świętóm do 
wyrazu peróvoa. Wyraz pokuta ma dzisiaj wcale inne 
znaczenie; zawiera się w nim pojęcie wymierzonćj przez 
kogo innego lub: dobrowolnie nałożonćj na siebie kary. 
Odpowiada on greckiemu żrurytia, używanemu w Nowym 
Testamencie w znaczeniu—nagany i kary. W ogólności 
zaś starano się o ile można jak najmnićj odstępować od 
tekstu dawnych przekładów polskich i zmiany wprowa- 
dzone w nowóm tłomaczeniu ściągają się tylko do formy, 
a nie do treści. W pisowni trzymano się drogi pośrednićj : 
pisano j w wyrazach obcych po y lub ż przed następującą 
inną samogłoską ; pozostawiono e kreskowane (6) w za- 
kończeniach stopnia wyższego przysłówków oraz w koń- 
je kładzie zwyczaj 
usunięto zaś z pierwiastków i źródłosłowów 
z powodu chwiejności, jaka pod t 
prowincyjach polskich panuje. 

przydech ch zmiany 


powszechny, 


ym względem w różnych 
Pisano też dwuch, bo 
u na ó bynajmniój nie aga. Na- 
AN hołdując widocznój A AR ujedno- 
>; SN Ra > „form gramatycznych, wszystkie przy- 
Arey » heze niki i zaimki w przypadku 4-m rodzaju 

lego liczby pojedynczój kończono na a (z wyjatkiem 
te); wszystkie rzeczowniki w tym przypadku na > 


Przekład niniejszy dokonanym został w Warszawie | 


Przyjęli w nim udział ludzie różni pod względem wyzna. 
nia, lecz równi z ducha i z dbałości o chwałę Boża: kilku 


- duchownych, do których należało głównie pilnować wier- 


` ności przekładu eo do treści, i kilku świeckich—znanych 


| \ zadanie strzedz czystości zwrotów mowy i dbać o dokładne 
| ' oddanie tekstu pod względem formy. Hrabia Węgierski 
w Londynie był duszą całego przedsięwzięcia i za jego 
to staraniem Towarzystwo Biblijne Trynitarne w Londynie 
podjęło się wydania tego przekładu. Oby praca ta poslu- 
żyła do rozszerzenia chwały Boga w Trójcy Swiętćj Jedy- 


Pana naszego Jezusa Chrystusa ! 


i powagę w kraju mających filologów, którzy mieli za 


nego, oraz do umocnienia w ludziach wiary w Syna Jego, 


EWANGIELIJA 


WEDŁUG Ś. 


ROZDZIAŁ I. 


I. Ksiega rodu Chrystusa Pana, 1—17. II. 
Poczęcie się Jezusa z Ducha Świętego, 
18—19. III. Ukazanie się Anioła Pańskiego 
Józefowi, 20—25. 


KSIEGA o rodzie Jezusa 
Chrystusa, syna * Dawi- 


dowego,syna A brahamowego. 
* 2 Moj. 21, 43. 


2. Abraham spłodził * Izaa- 
ka, a Izaak spłodził t Jaku- 
ba, a Jakub spłodzia { Judę 
i braci jego. 2%: 74 Moj. 20, 85. 

3. A Juda spłodził * Fa- 
resa i Zarę z Tamary, a Fares 
spłodził t Hesrona, a Hesron 
spłodzilt Arama. 855%, ię, 

4. A Aram spłodził * Ami- 
nadaba, a Aminadab spło- 
dził Naasona, a Naason spło- 
dził Salmona. da Aa” 

5. A Salmon spłodził * Boo- 
za z Rachaby, a Booz spło- 
dził + Obeda z Ruty, a Obed 
spłodził t Jessego. (53i taid Pat: 

6. A Jesse spłodził * Da- 
wida króla, a Dawid król 
spłodzi f Salomona z téj, 
która była żona Uryjaszowa. 

* 1 Sam.17,12. t 2 Sam. 12, 24. 


7. A Salomon spłodził * Ro- 
boama, a Roboam spłodził + 
Abijasza, a Abijasz spłodził f 
Azę. 11 ról 11, 45, FLEról. 14,81. +1 Król. 

8. A Aza spłodził * Jozafata, 
a Jozafat spłodził + Jorama, 


a Joram spłodził Ozyjasza. 
*2Kron. 17,1. $ 2 Kr, MA 


z 3 


MATEUSZA, 


9. A Ozyjasz spłodził * Joa- 
tama, a Joatam spłodził 
Achaza, a Achaz spłodził £ 
Ezechijasza. zę r $2 Kz”i6, 20. 7 

10. A Ezechijasz spłodził * 
Manasesa,a Manases spłodził 
Amona, a Amon spłodził Jo- 
zyjasza. * 2 Król. 20, 21. 

11. A Jozyjasz spłodził * 
Jechonijasza i braci jego w 
czasie zaprowadzenia do Ba- 
bilonu. * 2 Król. 23, 34. 

12. A po wyprowadzeniu z 
Babilonu Jechonijasz spło- 
dził Salatyjela, a Salatyjeż 
spłodził*Zorobabela.” ***>* 

13. A Zorobabel spłodził 
Abijuda, a Abijud spłodził 
Elijakima, a Elijakim spłodził 
Azora. 

14. A Azor spłodził SadoKa, 
a Sadok spłodził Achima, a 
Achim spłodził Elijuda. 

15. A Elijud spłodził Elea- 
zara, a Eleazar spłodzii Ma- 
tana, a Matan spłodził Ja- 

kuba. 

16. A Jakub spłodził Józefa, 
męża Maryi, z którćj się na- 
rodził Jezus, którego zowia 
Chrystusem. 

17. A tak wszystkich poko- 
leń od Abrahama aż do Da- 
wida jest pokoleń czternaście, 
a od Dawida aż do zaprowa- 


2 Ś. Marnusz, I. II. 


dzenia do Babilonu, pokoleń 

czternaście, a od zaprowa- 
dzenia do Babilonu aż: do 

Chrystusa, pokoleń  czter- 
naście. 

TI. 18. A narodzenie Jezusa 
Chrystusa takie było: Grdy 
Maryja, matka * jego, poślu- 
biona była Józefowi, pierwćj 
niżeli się zeszli, okazała się 
brzemienna z Ducha Swię- 
tego. *Tmk. 1, 27. r. 2;5. 

19. Ale Józef, mąż jéj, bę- 
dąc sprawiedliwym i niechcąc 
jéj osławić, chciał ja potaje- 
mnie * opuścić. 70" 

III. 20. A gdy on o tém 
rozmyślał, oto mu się Anioł 
Pański we śnie ukazał, mó- 
wiąc: Józefie, synu Dawidów ! 

nie bój się przyjąć Maryi, 
żony swojej ; * albowiem, co 
się w nićj poczęło, z Ducha 
Swiętego jest. e cd 

21. A urodzi syna, i nadasz 
mu imię Jezus; * albowiem T 
onzbawilud swój odgrzechów 
ich. * Łuk. 1, 31. t Dz. 4, 12. 
29. A to się wszystko stało, 
aby się wypełniło, co powie- 
dział Pan przez proroka, * 
mówiącego : Z 

23. Oto, Panna będzie brze- 
mienna i porodzi syna, a na- 
dasz mu imię Emanuel, co 
się wykłada : Bóg z nami. 

24. Tedy Józef ocuciwszy 
się ze snu, uczynił, jak mu 
rozkazał Anioł Pański, iprzy- 
jal żonę swoją; 

25. Ale jój nie zaznał, aż 


porodziła syna swego pier- | 


worodnego, i nadał mu imię 
Jezus. x 


ROZDZIAŁ II. 


T. Przybycie mędrców, 1—12. II. Ucieczką 
do Egiptu, 13—15. III. Rzeź dzieci w 
peyohemie, 16—18. IV. Powrót z Egiptu, 

A GDY się Jezus * narodził 

w Betlehemie Judzkim 
za dni Heroda, króla, oto, 
mędrcy ze wschodu słońca 
przybyli do Jerozolimy, mó- 

l wiac : * Łuk. 2,6, 7. 
2. Gdzież jest ten, który się 
narodził, Król Żydowski? 

Bośmy widzieli gwiazdę jego 

na wschodzie, i przybyliśmy 

oddać mu cześć. 
8. Co gdy król Herod usły- 
szał, zabrwożył się, i wszystka 
| Jerozolima z nim; 

4. Przetoż zebrawszy wszy- 
stkich przedniejszych kapła- 
nów i nauczycieli ludu, wy- 
wiadywał się od nich, gdzieby 
się miał Chrystus narodzić. 

5. A oni mu rzekli: w Bet- 
lehemie Judzkim; bo tak na- 
pisano przez proroka: | 

6. I ty Betlehemie, * ziemio 
Judzka! żadną miarą nie 
jesteś najmniejsze między 
ksiażęty J udzkimi; albowiem 
z ciebie wyjdzie wódz, który 


paść będzie lud mój Tzraelski. 
J « Mich, 5,2- Jan. 7, 42- 


7. Tedy Herod wezwawszy 
potajemnie onych mędreów, 
pilnie się wywiadywałod. nich 
o czasie, którego się gwiazda 
ukazała. ` 

8. A posyłając ich do Bet- 
lehemu rzekł : idźcie i pilnie 


Š; Marevsz, Ik. 3 
LEE 16. Tedy Herod ujrza- 
wszy, że go mędrcy zawiedli, 
rozgniewaą się bardzo, a po- 
sławszy, pozabijał wszystkie 
9. Oni tedy, wysłuchawszy dziatki, które były w Betle- 
króla, poszli; % 0V0, gwiazda, hemiei w całćj okolicy jego, 
która widzieli na wschodzie, | od dwuch lat i niżćj, według 
prowadziła ich, aż doszedłszy, czasu, o którym się dokładnie 
ctanela nad miejscem, gdzie | wywiedział od mędreów. 
było dzieciątko; 17. Tedy się wypełniło, co 
10. A gdy ujrzeli gwiazdę, powiedziano przez Jeremija- 
uradowali się radością bardzo | 57% proroka, mówiącego : 
wielką ; 18. Glos * w Ramie słysza- 
11. I wszedłszy w dom, zna- no, lament i płacz i narzeka- 
leźli dzieciątko z Maryję, | 9 wielkie : Rachel płacząca 
matką jego, a upadłszy, dziatek swoich ; i nie dała się 
uwielbili jego pokłon i pocieszyć, dla tego że ich nic- 
. x . 31, 15. 
otworzywszy skarby swoje, | "ET" ETAD- 
ofiarowali mu dary: złoto, IV. 19. A gdy umarł Herod, 
kadzidło i myrrę. oto, Anioł Pański ukazuje 
12. A bedac upomnieni od | 2 we śnie Józefowiw Egip- 
Boga we śnie, aby się nie | "X; 

: AR AE 20. Mówiac: wstań, weź 
wracali do Heroda, insza dro- | 2. 20.50 e gta 3 > 
gą wrócili siędokrainy swojćj. Pa dzieciątko i matkę jego, 
"IL 18. A gdy odeszli, oto | * 1dź do ziemi Izraelskićj; 

T. 13. t Ra JRG SK 
Anioł Pański ukazał się we albowiem pomarli ci, którzy 
śnie Józefowi mówiąc . wstań, nastawali na życie dziecię- 
weźmij dzieci j c: 

e Ę a piasióć 21. A on wstawszy, wziął 
jego, a uchodź do Egiptu, | o ieciatko i A D WZIĄ 
i bądź tam, aż ci powiem; dzieciątko 1 matkę jego, 1 
albowiem Herod będzie szu- pare? do ziemi Tzrael- 
kał dzieciątka, aby je zatra- |“ e; 3 
cić. 22. Lecz gdy usłyszał, że 

„| Archelaus króluje w Judz- 

14. On tedy wstawszy, wziął | 1:4: „mi SE Hozod 
dzieciatko i skat Jemo kiój ziemi na miejscu Heroda, 

atko i matkę jego W |: AJ si Eyi 

j io; ojca swego, bał się tam Isë; 
nocy, 1 uszedł do Egiptu ; w, bed d 

15. I był tam aż do śmierci ale napomniony bęrąc o 
Herodowój SR Boga we śnie, ustąpi w stro- 

ierodowój, aby się wypeł | ny Galilejskie ; 
miło, co powiedział Pan przez Ja ik zustiesskał 
kt à 23. A przyszedłszy meszšat 
proroka, mówiacego : z Egip- RÓ A a N 
tu * aaa ler arna awona | Onge które zowię Na- 
O TAGS zaret, aby SIę wypełni QSA 


sio wywiadujcie œ tem dzie- | 
ciatku.; a gdy znajdziecie, | 
oznajmijele mi, abym i ja po- 

szedł jego uwielbić. 


4 Ś. Marevsz, III. 


powiedziano przez proroków: | ojca mamy * Abrahama; al. 
1ż Nazareńczykiem * nazwany | bowiem powiadam wam, 
będzie.” Roz. 26, 71. Jan. 1, 46. Dzie. 24, 5. Bóg 1'z tych kamieni wzbu. 


ROZDZIAŁ III. dzić może dzieci Abrahamo. 


I. Jan Chrzciciel każe na puszczy, 1—12. II. | WI. * Jan. 8, 39, 
Chrzest Chrystusa Pana w Jordanie, 13—17. 10 A już i siekiera do ] 
< X0- 


A W one dni przyszedł *. RAS ło; : 
Jan Chrzciciel każac na p SE róde Ip ma RE 
puszczy w ziemi Judzkićj, | V579 599 tedy * drzewo, które 
*Mar.1,4. Zuk.$,s, | Mie przynosi owocu dobrego, 
2. I mówiac: upamiętajcie | wycinają i w ogień  wrzu- 
się, albowiem się przybliżyło | caja. a OCR 
królestwo niebieskie. 11. Ja-ć was chrzczę wodą * 
3. To bowiem jest ów, o |ku upamiętaniu ; ale ten, 
którym powiedziano przez | który idzie za mną, mocniej. 
Izajasza proroka, mówiące- | szy jest odemnie; którego 
go : * Głos wołającego na pu- | obuwia nosić nie jestem go- 
szczy: gotujciedrogę Pańską, | dzien ; ten was chrzcić będzie 
prostemi czyńcie ścieżki jego. | Duchem Swiętym i ogniem. 
* Izaj. 40,3. Mar. 1,3. Łuk. 3,4. Jan. 1, 28. * Mak. 1, 8. Luk. 3, 16. Jan.1, 26. Dzie. 1,5. 
4. A ten Jan miał * odzie- | 12. Którego * łopata jest w 
nie z sierści wielbladowćj, i | ręku jego, a wyczyściklepisko 
pas skórzany około biódr | swoje, i zgromadzi pszenicę 
swoich, a pokarmem jego | swoją do gumna, ale plewy 
była szarańcza i miód leśny. | spali ogniem f nieugaszonym. 
* Mar. 1, 6. * Puk. 3, 17. t Żyd. 10, 27. 


5. Tedy wychodziła do nie-| II. 18. Tedy Jezus przy- 
go Jerozolima i wszystka | szedł od Galilei * nad Jordan 
Judzka ziemia i wszystka | do Jana, abbydechrzezonym 
kraina około Jordanu ; od niego; Aias 

6. I byli chrzezeniod niego | 14. Ale muj Jan bardzo 
w Jordanie, wyznając grzechy | wzbraniał, mówiąc : ja po- 
swoje.* *Mar.1,3. | trzebuję być ochrzczonym od 

7. A gdy ujrzał wielu * z | ciebie, a ty przychodzisz do 
Faryzeuszów i Saduceuszów | mnie ? a> Á 
przychodzących do chrztu je- | 15. A. odpowiadając J ezna 
go, rzekł im : plemię t ja- rzekł do niego : ustąp teraz ; 
szezurcze! któż was nauczył, | albowiem tak przystoi A 
że uciekniecie przed przy- abyśmy wypedn wszelką 
szłym gniewem ? „47 37. 1 Mat. sprawiedliwość ;tedy mu ustą- 

8. Przynoścież tedy owoce | pił. 


1ż 


godne upamiętania ; 16. A Jezus ochrzczony bę- 
9. A nie mniemajcie, że mo- | dac, wnet wystąpił z wody, % 


żecie mówić sami w sobie: | oto siemu otworzyły niebiosa, 


S. Marevsz, IV. 


j widział Ducha Bożego, zstę- | 
pującego jako gołąb, i przy- 
chodzacego nań ;* * Jan. 1,82, 
17. A oto głos z niebios mó- | 
wiący: Ten jest * Syn mój | 
miły, w którym mi się t upo- | 


* Ps. 2,7. Mat. 12, 18. r. 17,5. 
dobało. tuk. 9,3%. + Tzaj. BAS. 


ROZDZIAŁ IV. 


I, Chrystus pości i zostaje kuszony od dyja- 
bła,1—11. II. Początek nauczania, 12—17. 
I1. Wezwanie apostołów, 18—22. IV. Cu- 
qowne uzdrowianie chorych, 23—25. 


VTEDY Jezus * zaprowa- 
dzony został na puszczę 

przez Ducha, aby był kuszo- 

ny od dyjabła. Mar. 1, 12. Luk. 4, 1. 

2. A gdy pościł czterdzieści 
dni i czterdzieści nocy, potóm 
łaknał. 

3. I przystąpiwszy do niego 
kusiciel, rzekł: jeśliś jest 
Synem Bożym, rzeknij, aby 
się te kamieniestały chlebem. 

4. A on odpowiadając rzekł: 
napisano: Nie samym chle- 
bem * człowiek żyć będzie, 
ale każdóm słowem wycho- 
dzącóm z ust Bożych. * %3% 

5. Tedy go wziął dyjabeł do 
miasta świętego, i postawił 
go na szczycie świątyni, 

6. I rzekł mu: jeśliś jest 


eN z x z . 4 
Synem Bożym, rzuć się na dół, 


albowiem napisano : iż Anio- 
lom swoim * przykaże o tobie, 
i na rękach nosić cię będa, 
abyś nie obraził kiedy o ka- 
mień nogi swojój. 75%" 
7. Rzekł mu Jezus: znowu 


napisano : Nie będziesz kusił | bieskie. 


Pana,* Boga swego. * "4-5 1. 


5 
kazał mu wszystkie królestwa 
świata 1 chwałę ich, 

9. I rzekł mu: 

dam CL, 
uwielbisz. 
„10. Tedy mu rzekł Jezus: 
idź precz, szatanie! albo- 
wiem napisano: Panu, Bo- 
gu swemu, pokłon * oddawać 
1 jemu samemu służyć bę- 
dziesz. * 5 Moj. 6, 18. r. 10, 20. 

11. Tedy go opuścił dyjabeł, 

a oto, Aniołowie przystąpili i 
służyli mu. 

IL. 12 A gdy usłyszał Je- 
zus, 1ż Jana * uwięziono, wró- 
ch do Galilei F Mar. 1, 14. Luk. 4, 14. 

13. A opuściwszy * Nazaret, 
przyszedł, i zamieszkał w Ka- 
pernaum nad morzem, w gra- 
nicach Zabulonowych i Nef- 
talimowych ; | 

14. Aby się wypełniło, co 
powiedziano przez Izajasza 

roroka, mówiącego : 

15. Ziemia Zabulonowa i 
ziemia Neftalimowaprzy dro- 
dze morskićj za Jordanem, 
Galileja pogan ;* **a:2 1% 

16. Lud, który siedział w 
ciemności, widział światłość 
wielką, a siedzącym w krainie 
iw cieniu śmierci weszła 
światłość. 

17. Od tego ezasu począł 
Jezus kazać 1 mówić : upa- 
miętajcie się, albowiem A 

przybliżyło się królestwo nie- 
* Mar. 1, 14, 15. 


(U mu: to wszystko 
jeśli upadłszy, mię 


III. 18. A gdy Jezus cho- 


8. Wziął go znowu dyjabeł | dził * nad morzem Galilej- 
na górę bardzo wysoką, i po- | skiém, ujrzał dwuch braci: 
| 


6 Ś. Marrusz, IV. V. 


Szymona, którego zowią Pio- | wiedliwość niż Jest Fn$żeńszów się st, | 3. Marzvsz, V. 


i : sać, 20—92. V. Z bliźnimi się jednać, 53 

trem. i Andrzefa, brata jego AE oa SLAE Baj Jah bowi ślad (| F 7 

oręż Jad Sia bO A JEZUSwidzactłumy! tak bowiem prześladowali | TV. 20. Albowi : 

SA zapuszczali sieć w. wstapil na Góre y tudu proroków, którzy byli przed | dam wam: je H ni orig 
> O te © 2i Mana KSS . + . 33 137: hate 

morze; albowiem byli ryba- et gole; Argdy wami. Łuk, 6, 28. J nie będzi 


(Manii, |usiadł, przystąpili do niego 
| uczniowie jego. 

2. A otworzywszy usta swe 
uczył ich, mówiąc : 

3. Błogosławieni * ubodzy 
w duchu; albowiem ich jest 
królestwo niebieskie.” 73% w. 

4. Błogosławieni, * którzy 
się smucą ; albowiem pocie. 
szeni będą. * Izaj. 61, 2. 

5. Błogosławieni * cisi; al- 
bowiem oni odziedzicza zie- 
mie. 337357301. 

6. Błogosławieni, * którzy 
łakna i pragną sprawiedli- 
wości; albowiem oni nasycem 
będą. * Izaj. 55, 1. 

7. Błogosławieni miło sierni; 
albowiem oni miłosierdzia 
dostapia. 

8. Błogosławieni czystego * 
serca; albowiem oni Boga 
ogladać będą. ai 

9. Błogosławieni pokój czy. 
niacy ; albowiem oni synami 
Bożymi nazwani będą. 

10. Błogosławiem, którzy * 


| obfitszą s s: p 
IL. 13. hapi jesteście solą | sza, niż metra, Pić Pg 
ziemi; jeśli tedy * sól zwie- | Faryzeuszów, nie wnijdzię. 
trzeje, czóm słoność odzyska? | cie do królestwa ką 
Na nie się już nie przyda, | skiego. iebie- 
tylko aby była precz wyrzu- 


€ WIERTEŁ 
e (AEO AĆ 21. Słyszeliście,iżrzeczono* 
coną i od ludzi po aprang | przođkom : Nie bedziesz za- 
+0, DU. | 4 '« 


14. Wy jesteście światłością bijał; a ktobykolwiek zabił, 
wiata; nie może się miasto będzie winien Sądu ; ; irois, 12" 
ukryć na górze leżące. „22. A Ja wam powiadam : 

15. Ani zapalają * świecy i lep każdy, kto się gniewa na 
stawiaja jéj pod korzec, ale rata swego bez przyczyny, 
na świeczniku, i świeci wszy- 


R 2 winien Sądu; a kto- 
stkim, którzy są w dać olwiek rzecze bratu swemu: 
* Mar. 4, 21. Łuk. 8, 16. 


A r. 4,21. Zu Racha! będzie winien Rady, 
16. Tak niechaj świeci świa- J 


a ktokolwiek rzecze: Błaźnie! 
tłość wasza przed ludźmi, aby | będzie winien ognia piekiel- 
uczynki wasze dobre widzieli, | nego. 

i chwalili * Ojca waszego, V. 28. A tak jeślbyś ofia- 
który jest w niebiesiech. 


3] rował dar swój na ołtarzu, a 
* 1 Piotr. 2, 12. 4 = se 
17. Nie mniemajcie, abym toby Paak, E 
przyszedł rozwiązać zakon al- bie NOCNA NP" 
boproroków ;nieprzyszedłem | o4 Zostaw tam dar swój 
rozwiazać, ale wypełnić. $ ' ROS 
TIL 18. Zaprawde bowiem przed ołtarzem, i odejdź; 
DDR 21 ierwój się pojednaj z bratem 
powiadam wam: dopóki nie | PNI ERS J ay 
przeminie * niebo 1 ziemia, BWO, A PORE PET 


kami. 

19. I rzekł im: pójdźcie za 
mną, a uczynię was rybakami 
ludzi. 

20. A. oni zaraz opuściwszy 
sieci, szli za nim. 

21. A poszedłszy stamtąd 
dalej, ujrzał drugich dwuch 
braci, Jakuba, syna Zebedeu- 
szowego, i Jana, brata jego w 
łodzi z Zebedeuszem, ojcem 
ich, naprawiających sieciswo- 
je, i wezwał ich. 

29. A oni zaraz * opuści- 
wszy łódźi ojca swego, poszli 
7a nim. * Mat. 19, 27. 

TV. 28. I obchodził Jezus 
całą Gralileję, ucząc w bóżni- 
cach ich, i każąc Hwangieliję 
o królestwie, i uzdrawiając 

wszelką chorobę i wszelką 
niemoc między ludem. 

24. I rozeszła się wieść o 
nim po całej Syryi; 1 przy- 
prówadzano do niego wszy- 
stkich słabych, rozmaitemi 


ofiaruj dar swój. 


chorobami i cierpieniami do- 
tkniętych i opętanych, i luna. 
tyków, i sparaliżowanych ; 1 
uzdrawiał ich.* "65% 
25. A szedł zanimlud wielki 
z Galilei i z Dziesięciogrodu, 
i zJerozolimy,iz Judzkićj żie- 
mi, iz'Za-Jordania.* "777 


ROZDZIAŁ V. 


1. Którzy i czemu są błogosławieni, 1—12. | + . i k A> 
i i | się;'albowiem zapłata * we 
Scia świata, 13—17. IIÍ. Zakonu Bożego | 


31T. Apostołowie sa sola świata i światło- 


mrzestrzegać, 18—19, IV. © lepsza śpra- 


mówić będą. 


cierpia prześladowanie dla 


sprawiedliwości ; albowiem 
ich jest królestwo niebieskie. 
* 9 Tym. 2, 12. 


11. Błogosławieni jesteście, 
gdy was dla mnie lżyć bedą I 
prześladować, * 1 kłamiiwie 
wszystko złe przeciwko wai 
*1 Piotr. 4, 14. 


12. Radujcie się i weselcie 


. i . . . 1 s 
sza obfita jest w niebiesiech; 


jedna jota ani kreska nie 
przeminie z zakonu, aż się 


wszystko stanie. 
* * Ps. 110,80. Tz. 40, 8. Mat. 24, 35 


19. Ktoby tedy rozwiązał * 
jedno z tych przykazań naj- 
mniejszych, i uczyłby tak lu- 
dzi, najmniejszym będzie na- 
zwany w królestwie niebie- 
skióm:;a ktoby-kolwiek czymił 
i uczył, ten będzie wielkim 
nazwany w królestwie mie- 
bieskióm. * Jak. 2, 10. 


25. Zgódź się z przeciwni- 
kiem swoim * rychło, pókiś 
jest z nim w drodze, aby cię 
czasami przeciwnik nie podał 
sędziemu, a sędzia nie podał 
cię słudze, I abyśniebył wrzu- 
cony do więzienia. ` NAA. 

26. Zaprawdę powiadam cl: 
nie wyjdziesz stamtąd, póź! 
mie oddasz do ostatniego gro" 
SZA. i 

27. Słyszeliście, iż rzeczono 


“6 Ś. Marrusz, IV. V. 


Szymona, którego zowią Pio- 
trem, i Andrzeja, brata jego, 
którzy zapuszcezali sieć w 
morze; albowiem byli ryba- 
kami. * Mar. 1, 16. 

19. I rzekł im: pójdźcie za 
mną, a uczynię was rybakami 
ludzi. 

20. A oni zaraz opuściwszy 
sieci, szli za nim. 

21. A poszedłszy stamtąd 
dalój, ujrzał drugich dwuch 
braci, Jakuba, syna Zebedeu- 
szowego, i Jana, brata jego w 
łodzi z Zebedeuszem, ojcem 
ich, naprawiających sieciswo- 
je, i wezwał ich. 


29. A oni zaraz * opuści- | 


wszy łódźi ojca swego, poszli 
Za nim. * Mab.19, 27. 

IV. 28. I obchodził Jezus 
cała Galileje, uczac w bóżni- 
cach ich, i każąc Kwangieliję 
o królestwie, i uzdrawiając 
wszelką chorobę i wszelką 
niemoc między ludem. 

24. I rozeszła się wieść o 
nim po całej Syryi; i przy- 
prowadzano do niego wszy- 


stkich słabych, rozmaitemi | 


chorobami i cierpieniami do- 
tkniętych i opętanych, i luna- 
tyków, i sparaliżowanych ; 1 
uzdrawiał ich.* 7 5% 
25. A szedł zanimlud wielki 


z Galilei i z Dziesięciogrodu, 


i z Jerozolimy, iz Judzkićj zie- 


| wiedliwość niż jest. Farýžeuszó 
rać, 20—22. V. Z bliźnimi się jednać, 5: 


, 3 a o 5 , 28—4%, 
| A TEZUŚwidzącttumylug, 
„wstąpi na górę; a gdy 
usiadł, przystąpili do niego 
| uczniowie jego. 
2. A. otworzywszy usta swe, 
| uczył ich, mówiąc: 
| 8. Błogosławieni * ubodzy 
w duchu ; albowiem ich je 
7 "ZAJ kad } . + Jest 
królestwo niebieskie. 40x. 6, w. 
4. Błogosławieni, * którzy 
się smuca ; albowiem pocie. 
szeni będą. * Izaj. 61,2, 
5. Błogosławieni * cisi; al. 
bowiem oni ódziedziczą zie- 
mie. SEPS. S711. 
c su BEA Od 
6. Błogosławieni, * którzy 
lakna i pragną sprawiedli- 
wości; albowiem oni nasyceni 
*1znj;00,1. 
Eda daga, rica „a8 MG. 
7. Błogosławieni miłosierni; 
albowiem oni miłosierdzia 
dostapią. 
D 4 z . . % 
8. Błogosławieni czystego 
serca; albowiem oni Boga 
s 2 *'Ps. 15, 2. 
ogladać będą. wk 
9. Błogosławieni pokój czy- 


wW Się Sta 


niacy ; albowiem oni synami 
Bożymi nazwani będą. l 
10. Błogosławieni, którzy * 
cierpią prześladowanie dla 
sprawiedliwości ; albowiem 
ich jest królestwo niebieskie. 
*.9 Tym. 2, 12. 
11. Błogosławieni jesteście, 


gdy was dla mnie lżyć będą i 
prześladować, * ji kłamiiwie 


A 


tak bowiem prześladowali 


proroków, którzy byli przed | ] 


wami. "EA 

II. 18. Wy jesteście solą | 
ziemi ; jeśli tedy * sól zwie- 
trzeje, czóm słoność odzyska? | 
Na nie się już nie przyda, | 
tylko aby była precz wyrzu- 


cona i od ludzi podeptaną. 
3 „e, „Mar,9,50, 
14. Wy jesteście światłością 


świata; nie może się miasto 
ukryć na górze leżące. 

15. Ami zapalają * świecy i 
stawiaja jój pod korzec, ale 
na świeczniku, i świeci wszy- 
stkim, którzy są w domu. 

* Mar. 4, 21. Łuk. 8, 16. 

16. Tak niechaj świeci świa- 
tłość wasza przed ludźmi, aby 
uczynki wasze dobre widzieli, 
i chwalili * Ojca waszego, 
który jest w niebiesiech. 

* 1 Piotr. 2, 12. 

47. Nie mniemajcie, abym 
przyszedł rozwiązać zakon al- 


S. Marevsz, V, 


boproroków ;nieprzyszedłem 
rozwiazać, ale wypełnić. 

HI. 18. Zaprawdę bowiem 
powiadam wam: dopóki nie 
przeminie * niebo i ziemia, 
jedna jota ani kreska nie 
przeminie z zakonu, aż się 


wszystko stanie. 
i * Ps. 119, 89. Tz. 40, 8. Mat. 24, 35 


19. Ktoby tedy rozwiązał * 
jedno z tych przykazań naj- 
mniejszych, i uezyłby tak lu- 
dzi, najmniejszym będzie na- 


aż 7 
IV. 20. Albowiem powia. 
tam wam: jeśli nie będzie 
obfitszą sprawiedliwość wą. 
SZA, niż uczonych w Piśmie i 
Faryzeuszów, nie wnijdzie- 
cie do królestwa niebie- 
skiego. 

21. Słyszeliście,iżrzeczono* 
przodkom : Nie będziesz za- 
bijał; a ktobykolwiek zabił, 
będzie winien Sądu ;;3M%: 9.13. 
22. A Ja wam powiadam: 
1ż każdy, kto się gniewa na 
brata swego bez przyczyny, 
będzie winien Sadu; a kto- 
kolwiek rzecze bratu swemu: 
Racha ! będzie winien Rady, 
a ktokolwiek rzecze: Blaźnie! 
będzie winien ognia piekiel- 
nego. 

V. 28. A tak jeślibyś ofia- 
rował dar swój na ołtarzu, a 
tambyś wspomniał, iż brat 
twój ma eo przeciwko to- 
bie, 

24. Zostaw tam dar swój 
przed ołtarzem, i odejdź; 
pierwéj się pojednaj z bratem 
swoim, a potóm przyszedłszy, 
ofiaruj dar swój. 

25. Zgódź się z przeciwni- 
kiem swoim * rychło, pókiś 
jest z nim w drodze, aby cię 
czasami przeciwnik nie podał 
sędziemu, a sędzia nie podał 
cię słudze, i abyś niebył WTZU- 
eony do więzienia. "**"" 


aje P , 


wszystko złe przeciwko wai® 
"mówić będa +1 Piotr. 4, 1. 
A j k ck e . o H 

| 1.6 kB, zk 12. Radujcie się 1 weselcić 

ii „.Którzy i czemu są błogosławieni, 1—12. Ę : | à e 
+11. Apostołowie sa lola Ataata i śwabiózo- | SIĘ ; albowiem zapřata Wa 


% . ścia ;świata, 1317. III. Zakonu Bożego | : E alntosieCh: 
%, przestrzegać, 18—19. IV. O lepszą spra- | 574% obfita jest w niebiesiech; 


Sapi >= SUNIA zwany w królestwie miebie- | 26. Zaprawdę powiadam c: 
=l j i{ | ni jdzi tad, póki 

skióm:;a ktoby-kolwiek czynił | nie wyjdziesz stamtąd, p 

i uczył, ten będzie wielkim | nie oddasz do ostatniego gro" 

nazwany w królestwie mie- | sza. | auti 

bieskiém. *Jak.0. | 27, Słyszeliście, 1ż rzeczono 


8 


przodkom: Nie będziesz * 
eudzołożył ; SĘ oj. 20,14. 5 Moj. 

28. A Ja wam powiadam : 
iż każdy, który patrzy na 
niewiastę, aby jéj pożadał, już 
z nią cudzołóstwo popełnił w 
sercu swojćm. 

29. Jeśli cię tedy.prawe oko 
twoje * obraża, wyłup je, i 
rzuć od siebie ; albowiem po- 
żytecznićj jest dla ciebie, 
aby zginał jeden z członków 
twoich, a całe ciało twoje nie 
było wrzucone w ogień pie- 
ki elny. * Mar. 9, 47. 

80. A jeśli cię prawa ręka 
twoja obraża, odetnij ja i 
rzuć od siebie ; albowiem po- 
żytecznićj jest dla ciebie, 
aby zginął jeden z członków 
twoich, .a całe ciało twoje nie 
było wrzucone w ogień pie- 
kielny. 

31. Powiedziano też : Kto- 
pbykolwiek opuścił żonę * swo- 
ją, niech jéj da list rozwo- 
dowy; * 5 Moj. 24, 1. 

32. A Ja wam powiadam: 
ktobykolwiek opusćił * żonę 
swoją oprócz przyczyny cu- 
dzołóstwa, przywodzijądocu- 
dzołóstwa,a ktoby opuszczoną 
pojął, cudzołoży. TE" 51 

38. Słyszeliście znowu, iż 
rzeczono przodkom: Nie bę- 

dziesz*krzywo-przysięgał,ale 
dotrzymasz Panu przysięgi 
swojćj; - ;20j. 20,7. $ Moj. 19, T2. 


5 Moj. 5, 11. 
34. A Ja wam powiadam, 


abyście zgoła * nie przysię- 
gali, ani na niebo, gdyż jest 
tronem Bożym; "74.51. 


jaciela swego ; 


$. Marnusz, V. 


35. Ani na ziemie ; 
3 A Ç? Sdyż 
jest podnóżkiem * nóg jeo 
ani na Jerozolimę, gdyż i 
miastem wielkiego króla ; 
36. Anina głowę swoją hz. 
dziesz przysięgał, gdyż nię 
możesz ani jednego włosa 
białym albo czarnym uczynić 
37. Ale mowa wasza * niech 
będzie: tak, tak; nie, nie; a co 
więcćj nad to,to od złego jest, 
* > 9 
88. Słyszeliście, iż powie- 
dziano : Oko * za oko, zab za 


„  *2 Moj. 21, 23, 24. 3 Moj, 24,1 
zab 3 5 Moj. 10, 21. Ja 


39. A Ja wam powiadam: 
niesprzeciwiajcie się * złemu, 
a kto cię uderzy w prawy 
policzek twój, nadstaw mui 
dru gi ; * Łuk. 6, 29. Rzym. 12, 17. 

40. I temu, który się z tobą 
chce prawować, i suknię two- 
ja wziąć, puść mu i płaszcz ; 

41. A ktoby cię UOR 
iść milę jedną, idź z nim 1 
dwie ; | 

49. Temu, co cię prosi, daj, 
a od tego, co chce od ciebie * 
pożyczyć, nie odwracaj. z 

43. Słyszeliście, iż powie- 
dziano : Będziesz miłował * 
bliźniego swego, a będziesz 
miał w nienawiści nieprzy- 
+3 Moj. 19, 18. 


44. AJawam powiadam : mi- 


łujcie * nieprzyjaciół swoich; 
| błogosławcie tym, którzy wać 

przeklinają ; dobrze czyńcie 

tym, którzy C 

i módlcie się za tych, którzy 

was krzywdzą 
! 


was nienawidzą, 


i prześladują; 
* Rzym. 12, 20. Łuk, 28, 341 


S. Marevsz, V1. 


45. Abyście byli synami Ojca | 


waszego, który jest w nie- 


biesiech ; bo on to czyni, że | 


słońce jego wschodzi na złych 
i na dobrych,i deszcz spu- 
szcza na sprawiedliwych i na 
niesprawiedliwych, 

46. Albowiem jeśli miłu- 
jecie tych, * którzy was mi- 
fuja, jakąż zapłatę macie ? 
czy i celnicy tegoż nie czynią? 

* Łuk. 6, 32. 

47. A jeślibyście tylko braci 
swoich pozdrawiali, cóż oso- 
bliwego czynicie ? czyż 1 cel- 
nicy tak nie czynią? 

48. Badźcież wy tedy do- 
skonałymi, jako i Ojciec wasz, 
który jest w niebiesiech, do- 
skonały jest. 

ROZDZIAŁ VI. 


I. Jak się zachować przy jałmużnie, 1—4. 
TI. modlitwie, 5—13. III. odpuszczaniu 
przewinień, 14—15. IV. przy poście, 16—18. 
y., O gromadzeniu skarbów, 19—23. VI. 
Bogu, nie mamonie służyć, 24. VII. Nie 
troszczyć się, 25—32. VIII. ale przede- 
wszystkiem ` królestwa Bożego szukać, 


33—34. 

QTRZEŻCIE się, abyście 
~ jałmużny swojćj nie da- 
wali w obec ludzi dlatego, 
żeby was widzieli; inaczćj 
nie będziecie mieli zapłaty 
u Ojca swego, który jest w 
niebiesiech. 

2. Przetoż, gdy dajesz jal- 
mużnę, nie trab przed sobą, 
jako obłudnicy czynią w þó- 
żnicach i na ulicach, aby ich 
ludzie chwalili; zaprawdę 
powiadam wam, już mają 
zapłatę swoją. 

3. Ale gdy ty dajesz jał- 
mużnę, niechaj nie wie le- 


| 9 
| in 1 * co czyni prawica 
| TA: a 
| 4 Aby jałmużna twoja była 
Ww skrytości, a Ojciec twój, 
| który widzi w skrytości, ten 

cı jawnie * odda.  zgz5 14 
H. 5. A gdy się * modlisz, 
nie bądź jako obłudniey ; al- 
bowiem się oni radzi w bó- 
| żnicach i na rogachulie stojąc 
| modlą, abyich ludzie widzieli; 
zaprawdę powiadam wam, iż 
jużmajaązapłatę swoją. 58. 
6. Ale ty, gdy się modlisz, 
wnijdź do komory swojćj, i 
zamknawszy drzwi * swoje, 
módl się do Ojca swego, który 
jest w skrytości; a Ojciec 
twój, który widzi w skrytości, 
odda ci jawnie. 4% 
7. A modląc się, nie bądźcie 
wielomówni, jako * poganie ; 
albowiem oni mniemają, że 
dla swojćj wielomównościwy- 
słuchani będą. ie CER II 
8. Nie badźcież tedy īm po- 
dobni, gdyż wie Ojciec wasz, 
czego potrzebujecie pierwć b" 
niżbyšcie go prosili. * 7s- DS 
9. Wy tedy tak * się módl- 
cie: Ojcze nasz, któryś jest 
w niebiesiech ! święć się imię 
twoje ; "ye 
10. Przyjdź królestwo twoje; 
badź wolatwojajako w niebie, 
tak i na ziemi. 

11. Chleba naszego po- 

wszedniego daj nam dzisiaj. 

19. I odpuść nam nasze 

winy, jako 1my odpuszczamy 
naszym wimowajcom ; 

13. I nie wwódź nas w po- 


zw 


8 Ś. Marevsz, V. 


przodkom: Nie będziesz * 


cudzołożył ; oj 20, Rej 5 Moj. 

28. A Ja wam powiadam: 
iż każdy, który patrzy na 
niewiastę, aby jéj pożadał, już 
z nia cudzołóstwo popełnił w 
sercu swojóm. 

29. Jeśli cię tedy.prawe oko 
twoje * obraża, wyłup je, i 
rzuć od siebie ; albowiem po- 
żytecznićj jest dla ciebie, 
aby zginął jeden z członków 
twoich, a całe ciało twoje nie 
było wrzucone w ogień pie- 
ki elny. * Mar. 9, 47. 

80. A jeśli cię prawa ręka 
twoja obraża, odetnij ja i 
rzuć od siebie ; albowiem po- 
żytecznićj jest dla ciebie, 
aby zginał jeden z członków 
twoich, .a całe ciało twoje nie 
było wrzucone w ogień pie- 
kielny. 

81. Powiedziano też : Kto- 
bykolwiek opuścił żonę *swo- 
ją, niech jéj da list rozwo- 
dowy ; * 5 Moj. 24, 1. 

382. A Ja wam powiadam: 
ktobykolwiek opusćił * żonę 
swoją oprócz przyczyny cu- 
dzołóstwa, przywodzi jadocu- 
dzołóstwa,a ktoby opuszczoną 
pojął, cudzołoży,  *1%0r.7,10. 

38. Słyszeliście znowu, iż 
r1zeczono przodkom: Nie bę- 
dziesz*krzywo-przysięgał ale 
dotrzymasz Panu przysięgi 
swojej ; * 2 Moj. 20,7. 3 Moj. 19, I2. 


5 Moj. 5,11. 
34. A Ja wam powiadam, 


abyście zgoła * nie 


; j przysię- 
gali, ani na niebo, gdyż jest 
tronem Bożym; * Jak. 5,12, 


35. Ani na ziemię, gdyż 
jest podnóżkiem * nóg jego ; 
ani na Jerozolimę, gdyż jest 
miastem wielkiego króla ; 

* Izaj. 66, z 

36. Ani na głowę swoją be- 
dziesz przysięgał, gdyż nie 
możesz ani jednego włosa 
białym albo czarnym uczynic, 

37. Ale mowa wasza * niech 
będzie: tak, tak; nie, nie; a co 
więcćj nad to,to od złego jest, 

* Jak. 5, 12, 

38. Słyszeliście, iż powie- 
dziano : Oko * za oko, zab za 
ząb ; z 3 loj, 21, 28, 24. 3 Moj. 24, 19, 20, 

39. A Ja wam powiadam: 
niesprzeciwiajcie się * złemu, 
a kto cię uderzy w prawy 
policzek twój, nadstaw mu i 
drugi ; *Łuk. 6, 29. Rzym. 12, 17. 

40. I temu, który się z toba 
chce prawować, i suknię two- 
ja wziąć, puść mu i płaszcz ; 

41. A ktoby cię przymuszał 
iść milę jedną, idź z nim i 
dwie ; | 

42. Temu, co cię prosi, daj, 
a od tego, co chce od ciebie * 
pożyczyć, nie odwracaj i. 

48. Słyszeliście, iż powie- 
dziano: Będziesz miłował * 
bliźniego swego, a będziesz 
miał w nienawiści nieprzy- 
jaciela swego; "9.9.1 

44. A Jawam powiadam : mi- 
łujcie * nieprzyjaciół swoich; 
| błogosławceie tym, którzy was 

przeklinają ; dobrze czyńcie 

tym, którzy was nienawidzą, 

i módlcie się za tych, którzy 

was krzywdzą i prześladują ; 
! * Rzym. 12, 20, Łuk. 28, 34. 


S. Marevsz, V1. 


45. Abyście byli synami Ojca 

waszego, który jest w nie- 
biesiech ; bo on to czyni, że 
słońce jego wschodzi na złych 
i na dobrych,i deszcz spu- 
szeza na sprawiedliwych i na 
niesprawiedliwych, 

46. Albowiem jeśli miłu- 

. £4 . 
jecie tych, * którzy was mi- 
luja, jakaż zapłatę macie? 
czy i celnicy tegoż nie czynią? 

;, * Zuk. 6, 32. 

47. A jeślibyście tylko braci 
swoich pozdrawiali, cóż oso- 
bliwego czynicie ? czyż i cel- 
niey tak nie czynia? 

48. Bądźcież wy tedy do- 
skonałymi, jako i Ojciec wasz, 
który jest w niebiesiech, do- 
skonały jest. 


ROZDZIA% VI. 


1. Jak się zachować przy jałmużnie, 1—4. 
II. modlitwie, 5—13. III. odpuszczaniu 
przewinień, 14—15. IV. przy poście, 16—18. 
V.O gromadzeniu skarbów, 19—23. VI. 
Bogu, nie mamonie służyć, 24. VII. Nie 
troszczyć sie, 25—32. VIII. ale przede- 
wszystkiem królestwa Bożego szukać, 
33—84. 


(STRZEŹCIE się, abyście 
~ Jalmużny swojćj nie da- 
wali w obec ludzi dlatego, 
żeby was widzieli; inaczéj 
nie będziecie mieli zapłaty 
u Ojea swego, który jest w 
niebiesiech. 

*. Przetoż, gdy dajesz jal- 
mužne, nie trąb przed soba, 
Jako obłudnicy czynią w bó- 
“ucach i na ulicach, aby ich 
udzie chwalili ; zaprawdę 
powiadam wam, już mają 
zapłatę swoją, i 


"Ale gdy t jesz jal- 
mużnę gdy ty dajesz jał 


9 
| wica twoja, co czyni prawica 
| twoja. 

| 4. Aby jałmużna twoja była 
RU skrytości, a Ojciec twój, 
| który widzi w skrytości, ten 
cı jawnie * odda. ` igk] f 14. 

IL. 5. dl 


| A gdy się * modlisz, 
| nie bądź jako obłudnicy ; al- 
bowiem się oni radzi w bó- 
żnicach i na rogachulie stojae 
| modlą,abyich ludzie widzieli; 
| zaprawdę powiadam wam, iż 
Już mają zapłatę swoją.” Mat-155. 
6. Ale ty, gdy się modlisz, 
wnijdź do komory swojćj,i 
zamknąwszy drzwi * swoje, 
módl się do Ojca swego, który 
jest w skrytości; a Ojciec 
twój, który widzi w skrytości, 
odda ci jawnie. “2 Król 4,33. 
7. A modląc się, nie bądźcie 
wielomówni, jako * poganie ; 
albowiem oni mniemają, że 
dla swojćj wielomównościwy- 
słuchani będa. ESA 
8. Nie bądźcież tedy im po- 
dobni, gdyż wie Ojciec wasz, 
czego potrzebujeciepierwój,* 
niżbyście go prosili. * 75-24. 
9. Wy tedy tak * się módl- 
cie: Ojcze nasz, któryś jest 
w niebiesiech ! święć się imię 
twoje ; * Zuk. 1, 2. 
10. Przyjdź królestwo twoje; 
bądźwolatwojajako w niebie, 
tak i na ziemi. 
11. Chleba naszego po- 
wszedniego daj nam dzisiaj. 
12. I odpuść nam nasze 
winy, jako 1my odpuszczamy 
naszym winowajcom ; 


» niechaj nie wie le-| 18. I nie wwódź nas w po- 


10 
kuszenie, ale nas zbaw ode 
ZłEgO ; albowiem 
królestwo 1 moc 1 
wieki. Amen. Aż 
TO. 14. Bo jeśli odpuścicie 
ludziom przewinienia ich, 
adpuści i wam Ojciec wasz 
niebieski. A 
15. Ale jeśli nie odpuścicie 
ludziom * przewinień ich, 1 
Ojciec wasz nie odpuści wam 
przewinień waszych. Mar ln, db, 
IV. 16. A gdy pościcie, nie 
badźcieżsmętnój twarzy, jako 
* obłudnicy ; szpecą bowiem 


twarze swoje, aby widzieli | 


ludzie, że poszczą ; zapra- 
wdę powiadam wam, już mają 
zapłatę swoja. y 58, 5, 6. 
17. Ale ty, gdy pościsz, na- 
maść głowę swoją, 1 umyj 
twarz swoją, eP 

18. Aby nie ludzie widzieli, 
że pościsz, ale Ojciec twój, 
który jest w skrytości; a 
Ojciec twój, który widzi w 
skrytości, odda ci jawnie. | 
V. 19. Nie skarbcie sobie 
skarbów * na ziemi, gdzie mól 
i rdza niszczy, igdziezłodzieje 
podkopująi kradną ; 1Tym.6, 1. 
20. Alesobie skarbcie skarby 
wniebie, gdzieanimól,anirdza 
nie niszczy, i gdzie złodzieje 
nie podkopują i nie kradną. 

21. Albowiem gdzie jest 
skarb wasz, tam będzie i serce 
wasze. 

22. Światłem * ciała jest 
oko ; jeśli tedy oko twoje 
szezere jest, całe cialo twoje 
jasne będzie ; 


Ś. Marnusz, VI. 

23. Jeśli zaś oko twoje zy, f 
twoje jest | jest, całe ciało twoje ciemnę 
chwała na | będzie; jeśli tedy światłogę 


która jest w tobie, ciemności, 
jest, sama ciemność jakżę 
wielką będzie ? 

VI. 24. Nikt nie możę! 
dwom * panom służyć, gdy; 
albo jednego będzie miał `w 
nienawiści, a drugiego będzię 
miłował; albo jednego trzy. 
mać się będzie, a drugim po. 
gardzi; nie możecie Bogu 
służyć i mamonie.  **%-.16i. 

VIIL. 25. Dlatego powiadam | 
wam: nie troszczcie * się o 
życie swoje, eobyście jedli, 
albo cobyście pili, ani o ciało 
swoje, czómbyście się odzie. 
wali; czyż życie nie jest wa. 
żniejsze niż pokarm, i ciało) 
niż odzienie po * Ps. 37,5. Ps. 55, 25, 

26. Spójrzyjcie na ptaki * 
niebieskie, iż nie sieją am] 
żna, ani zbierają do gumien, 
a przecież Ojciec wasz nie. 
bieski żywi je ; czyliż wy nie 
jesteście daleko zacniejsi od 
nich ? * Job 30,3. PS.14/,0. | 

27. I któż z was troskliwie 
myśląc, możeprzydać dowzr: 
stu swego łokieć jeden ? 

28. A o odzienie cóż się tro: 
szczycie? Przypatrzcie SH 
lilijom polnym, jak rosn$i 
nie pracują, ani przęda. Ő 

29. A Ja wam powiadam, Y 
ani Salomon w całćj sławie 
swojéj nie był tak przyodzi 
ny, jak jedna z nich. 

30. Jeśli tedy trawę pol? 


*Luk.11,84 | która dziś jest, a jutro byw 


S. M«rzusz, VII. 
w piec wrzueóna, Bóg tak | 


przyodziewa, czyż nie daleko 
wiecój was? o małowierni! 


1a "ryqrz ar 21 ara tar | 
31. Nie troszcezele się tedy, 


mówiac : cóż będziemy jedli? 
albo co będziemy pili? albo 
czóm się będziemy przyodzie- 

wal 1 P v 

82. Bo tego wszystkiego 

ocanie szukaja; wie bówiem 
pos ra 

Ojciec wasz niebieski, że'tego 
wszystkiego 'potrzebujecie. 

VIII 88. Ale'szukajcie na- 
przód królestwa Bożego, i 
sprawiedliwości jego, a to 
wszystko będzie wam przy- 
dame. 

34, Przetoż nie troszczcle się 
o jutrzejszy dzień; albowiem 
jutrzejszy dzień trószczyć 
się będzie o swoje potrzeby. 
Dosyć ma dzień na swo- 
jóm utrapientu. 

ROZDZIA VIL 
Ł Lekkomyślnie nie sądzić, 1—5. II. Psom 
świętego nie dawać, ;6. III. Ustawicznie 
sie modlić, 7—11. EV. Zakon i proroków 
dobrze rozumieć, 12. V. Ohodzić droga 

Wązką, 13—14. VI. Strzedz sie fałszywych 


proroków, 15—17. VII. Po dobrych ówo- 
cach drzewo i ludzi poznawać; 18—29. 


JIE sądźcie, abyście * nie 
byli sądzeni; 
* Luk. 6, 87, Rzym. *, 1. 1 Kor. 4,5. 
2. Albowiem jakim -sadem 


aa] 


sądzicie, takim sądzeni bę- 
dziecie, 1 jaką miarą mierzy- 
Cie, taką wam odmierzono 
bę dzie. % * Mar. 4,24, 
8. Aczemużwidzisz%*źdźbło 
w oku brata swego, a belki, 
tóra jest w oku twojóm, nie 
dostrz ogasz ? * Żuk. 6, 41. 
i Albo jakże powiesz bratu 
emu: dozwól, ze wyjmę 


11 
źdźbło z oka tweso to 
| belka jest w oku twojóm. © 

5. Obłudnika! wyjmij pier- 

wój belkę z oka swego, wtedy 
przejrzysz, abyś wyjałźdźbło 
|z oka brata swego. 
II. 6. Nie dawajcie psom 
| tego, eo jest święte, i nie rzu- 
cajcie pereł swoich przed 
świnie, by ich czasem mie po- 
deptałynogami swemi, i obró- 
cıwszy się, nie rozszarpały 
was. 

III. 7. Proście, a bedzie * 
wam dano ; szukajcie, a znaj- 
dziecie; kołaczcie, a będzie 
wam otworzono. A 


* s 
y G 


* Jer. 29,12. "Mat. 21,22. 
11,9. *Jan. 14, 13. 


8. Każdy bowiem, kto prosi, 
dostaje; a kto szuka, znaj- 
duje ; a temu, eo kołacze, be- 
dzie otworzono. p 

9. Albo jestże jaki człowiek 
między wami, który synowi 


Mar. 1,24, Łuk. 


| swemu'da kamień, kiedy go o 


chleb prosi? 

10. Albo da węża, kiedy go 
prosi'o rybę? 

11. Jeśli wy tedy, * będae 
złymi, umiecie dary dobre 
dawać dzieciom swoim, o ileż 
więcćj Ojciec wasz, który jest 
wniebiesiech, da rzeczy dobre 
tym, którzygo' proszą.” "9: 

IV. 12. Wszystko tedy co- 
byście * cheieki, aby wam lu- 
dzie czynili, to iwy im czyń- 
cie ; to bowiem jest zakon i 
prorocy. * Łuck. 6, 81. 


V. 18. Wchodźcie 


przez 


'eiasnąa bramę ; albowiem prze- 


stronna jest brama i szeroka 


19 Ś Mamusz, VII. VIII. 


droga, która prowadzi na Za- 

tracenie, a wielu jest, którzy 
` 5 * Łuk. 13, 24. 

nia wchodzą.* 

14. A ciasna jest brama 1 
wazka droga, która prowadzi 
do życia; a mało jest takich, 
którzy ją znajdują. 

VI. 15. A strzeżcie się*fałl- 
szywych proroków, którzy 
przychodzą dowas w odzieniu 
owczóm, ale wewnatrz są wil- 

kami drapieżnemi. ">": 3%. 

16. Z owoców ich poznacie* 
ich; czyż zbierają z ciernia 
grona winne, albo z ostu 

figi ? * Luk. 6, 44. 

17. Takwszelkiedobredrze- 
wo owoce dobre przynosi ; ale 
złedrzewo owocezłe przynosi. 

VII. 18. Nie może dobre 
drzewo owoców złych przy- 
nosić, ani drzewo złe owoców 
dobrych przynosić. 

19. Wszelkiedrzewo,* które 
nie przynosi owocu dobrego, 

7 Á u 

k E wycięte 1w BO 

20. A tak z owoców ich po- 
znacie ich. 

21. Nie każdy, który mi 
mówi: Panie, Panie! wnij- 
dzie * do królestwa niebie- 
skiego ; ale który czyni wolę 
Ojca mojego, który jest w 
niebiesiech. * Bzym..2, 13. 

22. Wielu rzecze mi dnia 
onego: Panie, Panie! czyże- 
smy w imieniu twojém nie 
prorokowali, 1 w imieniu two- 
Jćm dyjabłów nie wyganiali, i 
w imieniu twojóm wielu cu- 
dów nie czynili ? 


28. A wtedy * im Powie, " 
5 LJ iO 
nigdym was nie znał. "M 
stapcie odemnie, któr, „1 


, 
z . 
. . . 277 * z cz ? 
nicie nieprawość. Zaby 18 A i 


24. Wszelkiego wiec, któ; R 
słucha tych słów moich i ECA 


je, przyrównam do męża m, ! 
drego, który zbudował doc 
swój na opoce; 

25. Ispadłgwałtowny deszcz 
i przyszła powódź, i wiaty 
wiały, i uderzyły na ów dom 
ale nie upadł, bo był założony 
na opoce. 

26. A wszelki, który słuchą | 
tych słów moich, a nie czyni | 
według nich, przyrównany | 
będziedomężagłupiego,który 
zbudowałdom swój na piasku; 

27. I spadł deszcz gwałto. 
wny, i przyszła powódź, i wia. 
try wiały, a uderzyły na ów| 
dom, i upadł, a był wielki 
upadek jego. 

28. I stało się, gdy dokoń. 
czył Jezus tych słów, że się* 
zdumiewał lud nad nauką 
jego. * Mar.1,22. Łuk. 4, 82. 

29. Albowiem ich uczył jako 
moc mający, a nie jako uczeni | 
w Piśmie. | 


ROZDZIAŁ VIII. 

I. Oczyszczenie trędowatego, 1—4. II. Uzdro* 
wienie sługi setnika, świekry Piotra i in- 
nych, 5—22. III. Uspokojenie morza, 28—27. | 
IV. Uzdrowienie dwuch opętanych, 28—34, 

GDY zstąpił z góry, szło 
za nim wiele ludu ; 

2. A oto trędowaty przy- 
szedłszy, uwielbił jego mó- 
wiąc : * Panie! jeśli chcesz, 
możesz mię oczyścić. * Mar. 1, 40. 


3.1 h Łuk. 5, 12% 
(8. wyciągnawszy Jezus 


* Łuk. 6, 9 


Ś. MaTEvsz, VIII. 


dotknał się go, mówiąc: | 
badź oczyszczony; i 
oczyszczony został z 


1+a 
rest 
chcę; 
zaraz 
tradu. 
4. I rzekł mu Jezus: patrz, | 
abyś nikomu nie powiadał ; | 
„Je idź, ukaż się kapłanowi, i | 
ofiaruj dar, który przykazał * 
Mojżesz, na świadectwo dla 
= * 3 Moj. 14, 4,5. 


nich. 


do Kapernaum, przyszedł * 
do niego setnik, prosząc go, 


* Łuk. 7, 1, 2. 
6. I mówiąc: Panie! sługa 
mój leży w domu sparaliżo- 
wany i ciężko cierpi. 
7 I rzekł mu Jezus: Ja 


|| 
TI. 5. A gdy Jezus wszedł | 1 
|do domu Piotrowego, ujrzał 


przyjdę i uzdrowię go. 

8. A odpowiadając setnik 
rzekł: Panie! nie jestem go- 
dzien, abyś wszedł pod dach 
mój,aletylkorzeknj *słowo,a 


bedzie uzdrowiony sługa mój. 
k osi * Ps. 107, 20. 
9. Bomci i ja człowiek pod 


mocą innego, majacy pod so- 
ba żołnierzy; i mówię temu: 
idź, a idzie; a drugiemu: 
przyjdź, a przychodzi; a słu- 
dze swemu: czyń to, a czyni. 

10. A gdy to usłyszał Jezus, 
zadziwił się, i rzekł tym, któ- 
rzy szli za nim: zaprawdę 
powiadam wam: anim w 
dzraelu tak wielkiój wiary nie 
znalazł, 

U. A powiadam wam: iż 
wielu ich od wschodu i od za- 
chodu przyjdzie, i usiądą za 
stolem z Abrahamem i z Izaa. 
„s l Jakubem w króle- 

Wie niebieskićm, 


13 
12. Ale synowie k 


Ólostre 
ARTOLESTYCA 
<3 


| będą wyrzuceni w ciemnośe 
| zewnetrzne, tam bedzie płacz 


l zgrzytanie zębów.* * Mst 13% 
51. r. 25,30. Łuk. 13, 38. md hih 
18. I rzekł Jezus setnikowi: 
idź, a jakeś uwierzył, niech 
cı się stanie; i uzdrowiony 
został sługa jego onójże go- 
dziny. ż 
14. A gdy Jezus przyszed! 


świekrę jego, leżąca na łożu i 
mającą gorączkę. 

„15. I dotknął się * ręki jéj, 
1 opuściła ją gorączka; i 
wstała i posługiwała im. 


* Mar. 1, 31. 
16. A gdy nadszedł * wie. 
czór, przywiedli do niego 
wielu opętanych ; i wypędził 
duchy słowem, i uzdrowił 
wszystkich, którzy się źle 
mieli. * Mar. 1,32. Luk. 4, 40. 
17. Aby się wypełniło, co 
powiedziano przez Izajasza 
proroka, * mówiącego: On 
niemoce nasze wziął na się, a 
choroby nasze nosił. * 31-54. 
18. A widząc Jezus * wiele 
ludu około siebie, kazał prze- 
prawić się na drugą stronę. 
* Mar. 4, 35. 
19. Tedy przystapiwszy * 
jeden z uczonych w Piśmie, 
rzekł mu: Mistrzu! pójdę za 
toba, dokadkolwiek pójdziesz. 


* Łuk. 0, 57. 


20. I rzekł mu Jezus: lisy 
maja jamy, a ptaki niebieskie 
gniazda; ale Syn człowieczy 
nie ma, gdzieby głowę skło- 


nil 


21. A drugi * z uczniów 


è 


14 
jego rzekł mu: Panie! po- 
zwól mi pierwój odejść 1 po- 
grześć ojca swego; """*"" 

292. Ale mu Jezus rzekł: 
pójdź zamną, a niechaj umarli 
grzebią umarłych swoich. 

IIL 23. A gdy on wstąpił 
w łódź, weszli za* nim ucznio- 
wie jego. * Mar. 4, 35, 86. Duk. 8, 22. 

24, A oto burza wielka po- 
wsłała na morzu, tak iż się 
Tódź bałwanami okrywała; a 
on spał. 

25.. A przystapiwszy ucznio- 
wie jego, obudzili go, mó- 
wiac: Panie! ratuj nas, gi- 
niemy. 

26. I rzekł do nich: cze- 
mużeście bojaźliwi? o mało- 
wierni! Tedy wstawszy zgro- 
mił * wiatry i morze, i na- 
stała cisza wielka. "734% 
27. A ludzie się dziwowali, 
mówiac: jakiż to jest ten, że 
mu i wiatry i morze postu- 
szne są? 

TV. 28. A gdy przybył na 
druga stronę do krainy * 
Giergiezeńczyków,  zabiegli 
mu drogę dwaj opętani z gro- 
bów wychodzący, bardzo o- 
krutni, tak iż nie mógł nikt 
przechodzić ona drogą. 

+ Mar. 5,1. Łuk. 3, 26. 

29. A oto zawrzeszczeli, mó- 
wiąc: cóż my z tobą mamy, 
Jezusie, Synu Boży? Przy- 
szedłeś tu przed czasem drę- 
zyć nas? 

30. I była opodal od nich 
trzoda wielka wieprzów pa- 
sacych gie. 


$. Marsusz, VIII IX. 


3L, Tedy go dyjabli prosili 
mówiąc: jeśli nas wyga? 
| niasz, każ nam wnijść w inza 
de tych wieprzów. . 

32. I rzekł im: idźcie. 
oni wyszedłszy, weszli w trzo. 
dęwieprzów,a0t0,porwawszy 
się cała trzoda wieprzów, z 
urwiska rzuciła się w morzę 
i pozdychały w wodach. ` 

33. Lecz pasterze uciekli, ą 
poszedłszy do miasta, opo. 
wiedzieli wszystko, 1 to, co 
się z opętanymi stało. 

34. A oto, wszystko miasto 
wyszło naprzeciw Jezusowi, 
a ujrzawszy go, prosili, aby z 
ich granic odszedł. 


ROZDZIAŁ IX. 


I. Uzdrowienie sparaliżowanego, 1-8. II. Po- 
wołanie Mateusza i nauka dana Faryzeu- 
szom w domu jego, 9—13. III. Przybycie 
uczniów Jana, 14—19. IV. Uzdrowienie nie. 
wiasty krwotok majacćj, 20—22. V. Wskrze- 
szenie córki przełożonego bóżniey, 23—%. 
VI. Uzdrowięnie ślepych, 27—31. VII. Wy: 
gnanie dyjabła z opętanego, 32—35. VIII, 
Chrystus użala się nad ludem, 36—38. 


I WSTAPIWSZY w łódź, 
przewiózł się, i przyszedł 
do miasta swego. 

2. A oto, przynieśli mu spa- 
raliżowanego, * leżącego na 
łożu. A widząc Jezus wiarę 
ich, rzekł sparaliżowanemu: 
ufaj synu! odpuszczone są 
ci grzechy twoje. | znież,1 

3. A oto niektórzy z uczo- 
nych w Piśmie mówili sami W 
sobie: ten bluźni. 

4. A widząc Jezus myśli 
ich, rzekł: czemuż myślicie 
złe rzeczy w sercach swoieh? 

3 rier ca 

5. Albowiem cóż jest łatwiej, 
|rzee: odpuszczone sa Ci grze- 


- 


Ś. Marausz, IX. 5 
hy twoje czyli rzec: wstań | wiąc: dla czego my i Fary- 
h jdź ? zeusze często pościmy, Aa 
1 C VUS > $ | 


uczniowie twoi nie poszeza ? 


4 "Mar 2, 1%. 
ma moc Syn korekt 44 aa | 15. I rzekł im fama: CZy- 
ziemi odpuszczać grzechy, te- |, sie mogą towarzysze z 
dy rzekł sparaliżowanemu : | oblubieńca. smucić, póki z 
wstań, weźmij łoże swoje 1 | nimi jest oblubieniec £ Ale 
idź do domu swego. qy przyjdą dni, gdy od nich bę- 
7. Tedy wstawszy, poszeć4 | dzie wzięty oblubieniec, a 
do domu swego. ; | wtedy pościć będę km (67 IB 
g, Co ujrzawszy lud, dziwo- | t - 


28 ; "0- | 16. A nikt nie wstawia łaty 
W raki 'a, któr 6 
pakman ae Boga, ktory | z sukna nowegowszatęstarą ; 
dał taka moc ludziom. 


| albowiem to załatanie ujmuje 
Fi % J - s . . . . „ 
Hi. 9.4 odchodząc ki, | nieco z szaty,1staje się gorsze 
ład Jezus, ujrzał człowieka. 
iedzacego na cle, którego rozdancje; 
* roal Ti 
ask Mateusz i rzekł MU : 17. I nieleją wina mładego 
Ray e '|w stare statki; bo inaczćj 
pójdź za mną ; a on wsta- ; . : ka 
re E E statki, a winowyeleka, 
wszy, szedł za nim. „M |EC VAC. : Yg 
i statki się psują; ale młode 


6. Ale abyście wiedzieli, iż 


Luk. 5, 27. 
10. I stało się, gdy Jezus | . . 0 
siedział u dały = domu: | WPS leją w nowe statki, i 


jego, że oto, wielu. celników | pole Pywadę zae c ił 

l grzeszników przyszedlszy, | o, | rzełożony prz 3 
usiadło z Jezusem i z Ucznia- | NEET > oddał iser nP 
mi jego“, aa : córka moja. dopi 

11. Co widząc Faryzeusze, ZR: tą AR e 
rzekli uczniom jego : czemuż kk: ak ; ale pójdź OFM 

z eelnikami i grzesznikami je NA MA RĘKE PO A, NB 
nauczyciel wasz? 19. Tedy wstawszy Jezus, 
12. A Jezus usłyszawszy to, | szedł za nim,iuczniowiejego. 
rzekł im: nie potrzebują| IV. 20. (A oto, niewiasta, 
zdrowi lekarza, ale ci, co się | która krwotok * od lat dwu- 
źle mają. nastu miała, przystąpiwszy z 
18. Owszem idźcie, a, nau- | tyłu, dotknęła się podołka 
czcie się, co to jest: * Mi- | szaty jego; PREZ POZIE 
łosierdzia chee, a nie ofia- | 21. Borzekła sama w sobie: 
ry; + bom nie przyszedł | jeśli się tylko dotknę szaty 
wzywać sprawiedliwych, ale | jego, będę uzdrowiona. 
grzesznych do upamiężania | 22. Ale Jezus obróciwszy się 
się. * 026.6,6. Mat.12,7,t1Tyń.1%. |i ujrzawszy ją, rzekł : ufaj, 
MI. 14. Tedy przyszli * |córko! wiara twoja cię u- 
10 niego uczniowie Jana, mô- | zdrewiła ;i uzdrowiona by- 


16 Ś. Marrvsz, IX. X. 


ła niewiasta od onćjże go- 
dziny.) 


nigdy się nie takiego ni 
| kazało w Izraelu. © po. 


V.-28..A. gdy przyszedł 34. Ale Faryzeusze mówijj, 
Jezus w dom przełożonego, 1 | mocą książęcia * dyjabłów 


ujrzał piszezki 1 lud 
czyniący, 

94. Rzekł im: ustąpcie; 
albowiem dzieweczka nie u- 
marla, ale śpi. I naśmiewali 
się z niego. 

25. Ale gdy wygnano lud, 
wszedłszy, ujał ją za rękę, 1 
wstała dzieweczka. 

26. I rozeszła się ta wieść 
po całej onćj ziemi. 

VI. 27. A gdy Jezus odcho- 
dził stamtad, szli za nim dwaj 
ślepi, wołając i mówiac: Sy- 


nu * Dawidów ! zmiłuj się swoim : 


nad nami. OE 


28. A gdy wszedł do domu, 
przyszli do niego ślepi, i 
rzekł im Jezus: wierzycież, 
iż to mogę uczynić?  Rzekli 
mu: tak, Panie ! 


zgiełk | wygania dyjab 


* Mat. 12, 4. At. 3, 22. Luk. 11, 15 


35. I obchodził * Jezus 
wszystkiemiasta lmiasteczką 
nauczając w bóżnicach ich, į 
każąc Ewangieliję o króle. 
stwie, i uzdrawiając wszelką 
chorobę, i wszelką niemoc 
między ludem. RZE 

VIIL. 36. A widząc ów* lud, 
użalił się go; byli bowiem 
strudzeni i rozproszeni jako 


owce niemające pasterza. 
* Mar. 6, 34, 


37. Wtedy rzekł uczniom 

żniwo * wprawdzie 

wielkie, ale robotników mało. 
* Puk. 10, 2. Jan. 4, 35. 


38. Proście tedy Pana żni- 
wa, aby wysłał * robotników 
na żniwo swoje. "O kienta: 


ROZDZIAŁ X. 


29. Tedy się dotknał OCZU | L Wysłanie dwunastu Apostołów by opowis= 


ich, mówiac: według wiary 
waszćj, niechaj się wam stanie. 

30. I otworzyły się oczy ich ; 
i przykazał im surowo Jezus, 
mówiąc : patrzeież, aby * nikt 
o tém nie wiedział. "7 1219- 

81. Lecz oni wyszedłszy, 
rozsławili go po całćj onćj 
ziemi. 

VII. 82. A gdy oni * wy- 
chodzili, oto, przywiedli do 
niego człowieka niemego, 
opętanego od dyj abła. 76 114. 


dali Ewangieliję i czynili cuda, 1—8. II. 
Przestrogi co do ich zachowania się, 9—39. 
TII. I nagroda czekająca tych, którzy ich 
przyjmą, 40—42. 


A ZWOŁAWSZY * dwu- 

nastu uczniów swoich, 
dał im moc nad duchami nie- 
czystymi, aby je wyganiali, ł 
aby uzdrawiali wszelką cho- 


robę i wszelką niemoc. 
* Mar. 6, 7. Luk. 9, 1. 


2. A dwunastu Apostołów 
te sa imiona: pierwszy Szy- 
mon, zwany Piotrem, i An- 
drzej, brat jego; Jakub syn 


88. A gdy był wygnany dy- Zebedeusza, i Jan, brat jego ; 


jabeł, przemówił niemy ; i 


3. Filip i Bartłomiej, To- 


dziwował się lud, mówiąc: | masz i Mateusz celnik, Jakub 


-A 


a "R 


Ś. MaTEvsz, X. 17 
svn Alfeusza i Lebeusz, prze- | £ dzien, pokój wasz m ch się 
zwany Tadeuszem. wróci do was. 

3 - . „ kpk E ; i 
4, Szymon Kananejczyk, i| 14. A gdyby kto wąs nie 
- * ałow 


przyjął, ani słuchał 
waszych, wychodząc z domu 
posłał | albo z miasta onego, otrząśm|- 


| cie proch z nóg swoich. 
* Mar.6,11. Łuk. 9, 4.5. Dzie. 13, 51. 
Zaprawdę powiadam 
wam: lżéj będzie ziemi Sodom- 
skićj i Gromorskićj w dzień 
sądny, niżeli miastu onemu. 
16. Oto, Ja was posyłam 
jako owce * między wilki ; 
bądźcież tedy roztropnymi 
+ 5 ać ZE 
przybliżyło się królestwo nie- or F szezerymi jako 
bieskie; E a Aaii 17. A strzeżcie się ludzi; 
S. Chorych * usdrawiaca, albowiem wydawać * was bę 
umarłych wskrzeszajcie, dy- dą do Rady, 1 w zgromadze- 
y anA BADE niach swoich biezować was 
jabłów wyganiajcie ; darmo- + Mat. %,0. 
ście wzięli, darmo t dawaj- 
cie. + Łuk. 10,9. t Dzie. 8, 20. 
TI. 9. Nie bierzcie z sobą 
złota, * ani srebra, ani miedzi 
w trzosy Swoje;  Łuke$,8. 


Judasz Tszkaryjot, który go 
też wydał. 

5. Tych dwunastu posia 
Jezus, rozkazując 1m 1 Mo- 
wiąc: na drogę pogan nie| 15 
zachodźcie, i do miasta Sa- > 
marytańczyków nie wchodź- 
cie ; 

6. Ale raczój idźcie do * 
owiec, które zginęły z domu 
Tzraelskiego „* Mat. b, 24. Dzie. 13,46. 

7. A idące każcie, mówiąc: 


18. T'przed starostów i przed 
królów wodzeni będziecie dla 
mnie, na świadectwo prze- 
ciwko nim i poganom. 

19. Ale gdy was wydadzą, 
nie troszczcie * się, jak i eo 
mówić macie ; albowiem dano 
wam będzie onćj godziny, €0 
mówić macie; | zak h.” 

20. Bo to nie wy jesteście, 
którzy mówicie, ale duch Ojca 
waszego, który mówi w was. 

21. I wyda brat brata * na 
śmierć, i ojciee syna, i po- 
wstaną dzieci przeciwko ro- 
dzicom, i będą ich zabijać. 

* Mich. 7, 6. 

22. I będziecie w nienawiści 
u wszystkich dła imienia me- 
godzien, niech nań przyjdzie | go; ale kto wytrwa * do 
pokój wasz, a jeśliby nie był--końca, ten będzie zbawiony. 


Buy” a 


Łuk. 9, 3. 

10. Ani torby na drogę, ani 
dwuch sukień, ani obuwia, 
ani laski; albowiem godzien | 
jest * robotnik żywności swo- 
Jéj. * 1 Tym. 5, 18. 
11. A do któregokolwiek 
miasta lub miasteczka wnij- 
dziecie, wywiadujciesię,ktoby 
w nióm tego był godzien, i 
tamże mieszkajcie, póki nie 
wyjdziecie ; 

12. A wszedłszy w dom, 
pozdrówcie go. 

13. A jeśliby dom tego był 
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wać będą w tóm mieście, ucie- 
kajcie do drugiego ; bo za- 
prawdę powiadam wam, że 
nie obejdziecie miast Izrael- 
skich, aż przyjdzie Syn CZĄO- 
wieczy. 
24. Nie jest-ci uczeń * nad 
mistrza, ani sługa nad pana 
swego ; * Łuk. 6, 40. Jan 18, 16. r. 15, 20. 
25, Dosyć uczniowi, aby był 
jako mistrz jego, a sługa jako 
pan jego; jeślić gospoda- 
7a Belzebubem * nazywali, 


3 
>| 


czómże więcćj domowników 
jego nazywać będą. 


+ Mat. 9, 34. r. 12, 24. 
26. Przetoż nie bójcie ‘się 
Xh: albowiem. nic "niema 
skrytego, coby nie nóiaiłorbyć * 
objawione, i: nie 'tajemniego, 
czegoby się dowiedzieć ńie 
bano. talar. ar: Zk. 8,17. 

97; Go wami w ciemności 
mówię,powiadajciena świetle; 
a co w ucho słyszycie, obwo- 
łujcie na dachach; 

99. A nie bójcie się tych, 
którzy zabijają ciało, lecz da- 
szy zabić nie mogą; ale ra- 
czéj bójcie się tego, który 
śaoże i duszę i ciało zatracić 
w piekielnym ogniu. 

39, Czyliż dwuch wróbel- 
ków za pieniążek * nie sprze- 
daja, a wszakże żaden z nich 
tie upadnie na ziemię bez 
woli Ojca waszego. PZŻ 
1:80. Nawet i włosy wszy- 
atkie * na głowie waszćj. po- 
łiczóne sa: * Zuk. 21, 18, 


81 Nie bójcie się tedy: 


? í 
23. A gdy was prześlado- 


— 


Ś, Mamnusz, X. 


więcój znaczycie niż w 

wróbelków. 

32. Wszelkiego tedy, ktę 
mię wyzna przed dudźni 
wyznam 1 Ja przed Ojcen 
| moim, który jest w niebie. 
siech ; 

33. A ktoby się mnie * zy 
parl przed ludźmi, tego i J, 
się zaprę przed Ojcem moim 
który jest w niebiesiech. : 

+ Mar. 8.38. Luk. 9, 26.1.12,9. 2Tym.2 ją 
34. Nie mniemajcie, * żem 
przyszedł dawać pokój na 
ziemię; nie przyszedłem da. 


wać pokoju, ale miecz. 
* Luk. 12,51. 


35. Bom przyszedł poróżnić 
|ezłowieka z ojcem jego, i 
| eórkę z matka jéj; Isynowę ze 

śmiekra Jéj- 
-861I nieprzyjaciółmi będą 
| człowiekowi domownicy jego. 

37. Kto miłuje ojea albo * 

matkę mademnie, nie jest 
mnie godzien; "a kto miłuje 
syna lub córkę nademmie, nie 
jest mnie godzien. yk TREE 
38. A kto nie bierze * krzy. 
ża swego, i nie idzie za mną, 
niejest mnie godzien. 5: 7%** 
39. Kto zachowa życie * 
swoje, straci je, a kto straci 
życie swoje dla mnie, znaj- 
dzie je * Mat. 16, 4. 
TII. 40, Kto was*przyjmuje, 
mnie przyjmuje; a kto mnie 
przyjmuje, przyjmuje tego; 
który mię posłał. + Luk. 10, 16. 
41. Kto przyjmuje proroka 
w imieniu proroka, zapłatę 
proroka weźmie; a kto przyj: 
muje sprawiedliwego w. imio 


f; 


lal» 
HA 
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niu sprawiedliwego, sprawie- 3 Ale coście wyszit í. 
dliwego zapłatę weźmie. dzićć ? czy zw ka w 
42. Ktoby też napoi je- | miękkie szaty obłeczoneg 
dnego z tych małych * tylko | Oto ci, którzy miękkie sza 
kubkiem zimnój wody w Imię | noszą, W domach królewski 
ucznia, zaprawdę powiadam | są. Pp M 
wam, nie stracl zapłaty swo- 9. Ale coscie wyszu W- 
jej. "Mat.25,40. | dzićć? czy proroka * Zaiste 
powiadam wam, 1 więcej miż 


ROZDZIAŁ XI. 


proroka. 


1. Poselstwo Jana Chrzciciela do Chrystusa msi 
Pana, 1-6. IL Jezus daje świadectwo o Z k ? zoa o któ- 

nim, 7—19. III. Grozi miastom niektórym, 10. Boć ten to Jes t, zt 
2-4. IV. Wysławia Ojon swego. ta: | rym napisano : Oto, Ja posy- 
y. Przywołuje spracowanych i 0 GIĄŻO- | 47 r ra j E 
nych, 25—34. łam * Anioła swego przęd 
ZE0- 


STAŁO się, gdy Jezus obliczem twojóm, który 
| tuje drogę twoja przed tobę. 


przestał rozkazywać dwu- a > 
: : s Mal. 3,1. Mar. 1, =. 
zah pzm Be sie kra bd Zaprawdę powiadam 
box 7 Paias pri Ker uczył 1| wam: nie powstał z tych: 
o al san = pe „| StÓrZy się z. niewiast rodzą, 

3 car ea adi: CH | większynad Jama Chrzeieiela; 
i atak a SA 1 | ale kto jest najmniejszym w 
stusowych, pos e ara | królestwie niebieskiém, wię- 
- Tay Bay „adięzoś t kszy jest, * niżgli Gm, 775 

? żeś to . i 

3. stok aż P . oj 12. A ode dni Jana Chrzetl- 
chi t a EO ik Y| ciela * aż dotąd królestwo 
% p. a. a | niebieskie gwałtu doznaje, i 

„ A odpowiadając „€ZU8, | gwałtownicy porywają je. 
rzekł im: idźcie i oznajmij- + 

. Pe | 


+"Łuk. 16, 16. 
cie Jamowi, co słyszycie i| 18. Bo wszyscy prorocy 1 
widzicie : 


i zakon aż do Jana proroko- 
5. Ślepi * widzą, a chromi | 


wali. 
chodzą, trędowaci. zostają 14. A jeśli to cheecie przy- 
oczyszczćni, a głusi słyszą, jać, on-ci jest * Ehjaszem, 
umarli zmartwychwstają, 1 | który miał przyjść: | Mua 
ubogim t Ewangielija jest 15. Kto ma uszy ku słucha- 
opowiadana ; * Izaj: 85,5. t zaj. 61, 1. 


niu, niechaj słucha. 
6. A błogosławiony jest, | 16. Ale do kogóż przyró- 
kto się nie obraża we mnie. 


wnam * ten naród? podobni 
TL 7. A gdy oni odeszh, 


są do dziatek, które siedza na 
2 17 . . w 
począł Jezus mówić do ludu | rynkach, i wołają na towarzy- 
o Janie: cóż widzióć wyszli- i 


; | szów swoich, * Łuk.7, Si, 
ście na puszczę? czy trzeci- 


P / j 17. I mówię: graliśmy wam 
nę chwiejącą się'od wiatru? | na piszezałce,a nie tańcowa. 
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liście ; śpiewaliśmy pieśni ża- 
łobne, a nie płakaliście. 

18. Albowiem przyszedł Jan 
nie jedzący * i nie pijący, 
a mówią: iż dyjabelstwo 
ma. * Mat. 8, 4. 

19. Przyszedł Syn człowie- 
czy jedzący i pijący, a mówia : 
ożo ezłowiek żarłok i pijani- 

| „ca wina, przyjaciel celników i 

| grzeszników ; 1 usprawiedli- 

wiona jest mądrość przez sy- 
mów swoich. 

III. 20. Tedy począł * 
przymawiać miastom, W któ- 
rych się najwięcćj działo cu- 
dów jego, że się nie upamię- 
tały,, mówiące : * Łuk. 10, 18. 

2]. Biada tobie Chorazynie! 
biada tobie Betsaido! bo gdy- 
by się były w Tyrze i w Sy- 
donie te cuda stały, które się 
w was stały, dawnoby były w 
worze i w popiele żałowały za 
grzechy. 

22. Wszakże powiadam 
wam: lżéj będzie Tyrowi i 
Sydonowi w dzień sądny, ni- 
żeli wam. 

23. A ty Kapernaum! któ- 
reś aż do nieba wywyższone, 
aż do piekła strącone bę- 
dziesz; bo gdyby się były w 
Sodomie te cuda działy, które 
działy się w tobie, zostałaby 

| była aż do dnia dzisiejszego. 

! 24. Nawet powiadam wam: 
iż lżéj będzie ziemi Sodom- 
skićj w dzień sądny niżeli 
tobie. 

IV. 25. W on czas odpo” 
wiadająe Jezus rzekł: wy- 


Ś. Marzvsz, XI. XII. 


sławiam cię, Ojcze, Panię 
nieba i ziemi! żeś te rzeczy * 
zakrył przed mądrymi i roz 
tropnymi, a objawiłeś je pro. 
staczkom. "BOCA 

26. Zaprawdę, Ojcze! tak 
się upodobało tobie. 

27. Wszystkie rzeczy * dane 
mi są od Ojca mego, i nikt 


nie zna t Syna, tylko Ojciec, 


i nikt nie zna Ojca, tylko 
Syn, i ten, komu Sym obja- 
wić zechce. * Mat. 28,18. T Jan. 1, 18, 

V. 28. Pójdźcie do mnie 
wszyscy, którzyście spraco- 
wani i obciążeni, a Ja wam 
sprawię odpocznienie ; 

29. Weźmijcie jarzmo moje 
na się, i uczcie się ode mnie, 
bom Ja cichy i pokornego 
serca; a znajdziecie * odpo- 
cznienie dla dusz swoich; “¿Se 

30. Albowiem jarzmo moje * 
łagodne jest, a brzemię moje 
lekkie jest. AU RK 


ROZDZIAŁ XII. 

I. Rwanie kłosów przez uczniów w sabat, 
1—9. II. Uzdrowienie ręki uschłćj, 10—11. 
III. Dozwolenie w sabat czynienia dobrze, 
12—21. IV. Uzdrowienie opetanego, 22—24. 
V. Skutkirozdwojenia w królestwie, 25—30. 
VI. Grzech przeciwko Duchowi Świętemu, 
31—32. VII. Dobre i złe drzewo, 38—37. 
VIII. Chrystus odprawia żadajacych zna- 
ku, 38—4%. IX. Przybycie do Jezusa matki 
i braci jego, 46—50. 

ON czas szedł Jezus 
w * sabat przez zboża, 

a uczniowie jego łaknęli, 1 

poczęli rwać kłosy 1 jeść. 

í * Mar. 2,28. łuk. 6, 1. 
2. A ujrzawszy to Faryzeu- 


sze, rzekli mu: oto ucznio- 
wie twoi czynią, czego się nie 
godzi * czynić w sabat. 23, 25. 

3. A onim rzekł: czyliże” 


Ś. Marrvsz, XII. 


ście nie czytali, co uczynił * | 
Dawid, gdy łaknął, on 1 01, 
którzy z nim byli? AT 
4. Jako wszedł do domu 
Bożego, i chleby pokładne 
jadł, których mu się nie go- 
dziło jeść, ani tym, którzy z 
nim byli, tylko samym * ka- 
płanom. *'2 Moj. 29,33. 3 Moj. 8, 31. 
5. Alboście nie czytali w za- 
konie, że w sabat i kapłani * 
w świątyni sabat gwałcą, a 
bez winy sa? * 4 Moj. 28, 9. 
6. Ale mówię wam, iż tu 
większy jest, niż świątynia. 
7. A gdybyście wiedzieli, 
co to jest: Miłosierdzia * 
chcę, a nie ofiary, nie potępia- 
libyście niewinnych ; * 97% %9. 
8. Albowiem Syn człowie- 


czy Panem jest * i sabatu. 


* Mar. 2, 28. 
9. I odszedłszy 
przyszedł * do bóżniey ich ; 


* Mar. 3, 1. 
II. 10. A oto, był tam czło- 
wiek mający rękę uschłą; i 
pytali go, mówiąc: czy go- 
dzi się w sabat uzdrawiać? 
aby go oskarżyć. 


11. A on im rzekł: któż z 


mu ta w sabat w dół wpadnie, 
nie * pochwyci jój i nie wy- 
ciągnie? , * 5 Moj. 22, 1. 
ILI. 12. Oileż więc godniej- 
szym jest człowiek od owcy ? 
Przetoż godzi się w sabat 
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14. A wyszedłszy Faryzeu- 


sze naradzali * się przeciwko 


niemu, jakby go stracić. 
z * Mar. 3, 6. 


15. Ale Jezus poznawszy to, 
odszedł stamtad, i szło za nima 
wiele ludu, i uzdrowił ich 
wszystkich, 

16. I przygroził im, aby z 

o nie objawiali.  "**">* s 

17. Żeby się wypełniło, co 
powiedziano przez Izajasza 

roroka, mówiącego: * 1%} #1- 

18. Oto, sługa mój, które- 
gom wybrał, mój umiłowany; 
w którym się upodobało * 
duszy mojój; położę ducha 
swojegona nim, asąd narodom 
opowie ; * Mat. 3, 17- 

19. Nie będzie się wadził, ani 
będzie krzyczał i nikt na uli- 
cach nie usłyszy głosu jego ; 


stamtąd,| 20. Trzciny nadłamanej nie 


dołamie ; i Inu tlejącego nie 
zagasi, aż przywiedzie spra- 
wę do zwycięztwa ; 

21. A w imieniu jego naro- 
dy będą nadzieję miały. 

IV. 22. Tedy przywiedzione 
do niego * opętanego, ślepego 


was mając owcę jedną, jeśli i niemego, 1 uzdrowił go, tak, 


iż ślepy i niemy mówił i wi- 
ział. * Łuk. 11, 14. 
23. I zdumiał się wszystek 

lud, i mówili: nie jestże to 

syn Dawida ? 

24. Ale Faryzeusze usły- 


dobrze czynić. szawszy to, rzekli: ten wyga- 
18. Tedy rzekł człowiekowi | 2) dyjabły tylko przez * Bel- 
onemu: wyciągnij rękę swą; zebuba, książęcia dyjabłów. 


J e * Mat. 9, 34. Mar. 3,23. Luk. 11, 15. 
a on wyciągnął, i stala się| V. 25. Lecz Jezus widząc 
zdrową jako 1 druga. J 


myśli ich, rzekł im: każde 
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królestwo rozdwojone samo 
w sobie pustoszeje, i każde 
miasto albo dom, rozdwojony 
sam z soba, nie ostoi się. 

26. A jeślić szatan szatana 
wygania, sam z sobą W roz- 
dwojeniu jest ; jakże więc 
ostoi się królestwo jego ? 

27. A jeślić Ja przez Belze- 
buba wyganiam dyjabły, sy- 
newie wasi przez kogóż wy- 
ganiają? Przetoż oni sędzia” 
mi waszymi będą. 

28. A jeślić Ja duchem Bo- 
żym wyganiam dyjabły, te- 
dyć do was przyszło króle- 
stwo Boże. 

29. Albo jakże może * kto 
wnijść do domu mocarza, 1 
sprzęty jego rozchwycić, je- 
śliby pierwój nie związał mo- 
carza? wówczas dom jego 
złupi. * Mar. 3, 27. 
30. Kto nie jest zemną, 
przeciwko mnie jest, a kto 
nie zbiera zemną, rozprasza. 
VI. 31. Dla tego powiadam 
wam : wszelki grzech i blu- 
śnierstwoludziom odpuszczo” 


ne będzie ; ale bluźnierstwo cd 


przeciwko Duchowi Swięte- 
mu, nie będzie odpuszezone 


La * a 9 
ludziom. * s aa: Łuk. 12, 10. 


32. I ktobykolwiek rzekł 
słowo przeciwko Synowi czło- 
wieczemu, będzie mu odpu- 
szeżono ; ale ktoby „mówił 
przeciwko Duchowi Święte- 
mu, nie będzie mu odpu- 
szezono, ani w tém życiu, ani 
w przyszłćm. 


NIU. 33. Czyńcież albo | 


Ś. Marzusz, XIL 


drzewo dobrém, i owoc jeg 
dobrym; albo czyńcie dana A 
złóm, I owoc jego złym; albo. 
wiem: z owocu drzewo pozną. 
wane bywa. 

34. Rodziejaszezurczy ! jakże 
możecie mówić dobre rzeczy 
bedac złymi? bo czćm prze. 

| pełnione serce, to usta mówią, 

35. Dobry człowiek * z do- 
brego skarbu serca wydoby. 
wa rzeczy dobre, a ziy czło. 
wiek ze złego skarbu wydo- 
bywa rzeczy złe, * bak. 6, 45, 

36. Ale powiadam wam, że z 
każdego słowa próżnego, któ- 
reby mówili ludzie, zdadzą * 
sprawę w dzień sądny ; un 

37. Albowiemzesłów swoich 
będziesz usprawiedliwiony, i 
ze słów swoich będziesz Osą- 
dzony. 

VIII. 88. Tedy odpowie- 
dzieli niektórzy * z uczonych 
w Piśmie i z Faryzenszów, 
mówiąc: Nauczycielu! chce- 


my od ciebie znak widzieć. 
* Mat. 16, 1. Luk. 11, 29: TOR. 1, 24. 


39. A on odpowiadając rzekł 
im: ród zły i eudżołożny 
znaku szuka; ale mu nie bẹ- 
dzie znak dany, tylko znak 
Jonasza, proroka. 5 

40: Albowiem jako Jonasz 
był w brzuchu * wieloryba 
trzy dni i trzy noce, tak bę- 
dzie Syn człowieczy w sercu 
ziemi trzy dni i trzy noce. 

; * Jon. 2, 1, 2». 

41. Mężowie Niniwiccy star 
ną na sądzie z tym rodem, i 

potępią go, dla tego, że oni 
nawrócili się w skutek * kar 


Ś, Marzvsz, XIL. XIII. 23 

50. Albowiem ktobykolwiek 
czynił wolę Ojca mojego, 
który jest w niebiesiech, ten 


zania Jonasza; a Oto, tu wię- | 
Aj SOMA J * Jon. 3,5. 
cój niżeli Jonasz. 
49. Królowa z południa sta- A 2 
j j ? i | jest brat oim, i siostra, i 
nie na sądzie z tym rodem, 1 | A em m s placa D 
potępi go; 1% przyszła od | matką. 


krańców ziemi, aby słuchać ROZDZIAŁ XIII. 


zworakićj roli i obja- 


h . I. Podobieństwo o € 
mądrości Salomona 4 p. oto, tu nienie tego podobieństwa, 1-28. It. FO- 
iecćj niżeli icy i kakolu, o ziarmi 
A iżeli Salomon. dobieństwo o pszenicy gkoli, © zi 
(uż: z cą gorczycznem, © kwasie, O skarbio, ję 


*1Król.10,1. 2 Kron. 9, 1. 

43. A gdy. nieczysty duch * 
z człowieka. wyjdzie, chodzi 
po miejscach suchych, szu- 
kając odpoczynku, ale nie 
znajduje. "ik. 11, 2. 

44. Wtedy mówi: wrócę się 
do domu swego, skądem wy- 
szedł; a. przyszedłszy znaj- 
dujegopróżnym i umiecionym 


nym, o perle i o niewodzie, % . l 
Jezuswzgardzony w ojczyznie swojéj, 53-55. 


DNIA onego wyszedłszy 
Jezus z domu, usiadł 
nad morzem. 

2. I zebrało się do niego p 
mnóstwo ludu, tak, iż wstąpi- 
wszy w łódź siedział, & Wszy- 
stek lud stał na brzegu. 


+ Mar. 4,1. Zuk. 8, ta 

i przyozdobionym. 3. I mówił do nich wiele hi 
45, Wtedy idzie, i bierze z 80= podobieństwach 1 rzekł: Oto, 

bą siedmiu inszych duchów rozsiewca wyszedł siać ; 


-drszych, niżeli sam, i wszedł- da Ph 
SOSEN ER 4. A gdy on siał, niektóre 
szy tam mieszka; 1 bywa 


ostatni * stan człowieka onego po yy AE seal je 
PORA ATU: 5. Drugie zaś padły na 
TX. 46. A gdy on jeszcze e ati ai 2 czyste, gdzie a 
Sar pi * ,|miały wiele ziemi; 1 wne 
bia s SĄ powschodziły, dla tego że nie. 
i ; miały głębokiej ziemi. 


mem, chcac z nim mówić. 
„COŻ aras. DANA 6. Ale gdy słońce weszło, 


47. I rzekł mu któś: oto, | wygorzały, aiż nie miały ko- 
matka twoja i bracia twoi rzenia, uschły. 
stoja przed domem, chcąc z 7. A inne padły między 
toba mówić. | ciernie, i wzrosło ciernie 1 za- 
48. A on odpowiadając rzekł | dusilo je. 
temu, co mu to powiedział: | 8. A mne padły na ziemię 
któż jest matką moją? i któ- dobrą, i wydały plon, jedne 
rzy są braćmi moimi ? stokrotny, drugie sześćdzie- 

49. A wyciągnawszy rękę | sięciokrotny, a inne trzydzie- 
swoją na uczniów swoich, stokrotny. 
rzekł: oto, matka moja i| 9. Kto ma uszy ku słucha- 
bracia mol! niu, niechaj słucha. 


10. Tedy przystapiwszy u- 
czniowie, rzekli mu: dla- 
czegoż im w podobieństwach 
mówisz ? 

11. A on odpowiadając, 
rzekł im: wam dano wie- 
dzićć tajemnice królestwanie- 
bieskiego, ale onym nie dano ; 

12. Albowiem kto ma, bę- 

dzie * mu dano, i obfitować 
będzie ; ale kto nie ma, i to, 
co ma, będzie od niego od- 
j ęte. * Mań. 25, 29. 

13. Dlategoć im w podo- 
bieństwach mówię, iż widząc 
nie widzą, i słysząc nie sły- 
szą, ani rozumieją. 


24 Ś. Marrusz, XIII. 


18. Wy tedy słuchajcie po 
dobieństwa * o rozsiewcy. $ 
* Mar. 4, l4. Łuk. 8, 11 

19. Gdy ktokolwiek słuchą 
słowa o tém królestwie, a nię 
rozumie, przychodzi ów złyj 
porywa to, co Zaslano w sereu 
jego; to jest ów, podle drogi 
posiany. 

20. A. na opoczystych 
miejscach posianym ten jest, 
który słucha słowa i zaraz 
je z radością przyjmuje; 

21. Ale niema korzeni w 
sobie, i nie jest wytrwałym; 
a gdy przychodzi ucisk, albo 
prześladowanie dla słowa, 


14. I spełnia się na nich wnet się obraża. 


22. A między ciernie posia- 


— + mm O 


4 <w 4 
6, Marzusz, XIII. 25 


27. Tedy przystąpiwszy słu- | 34. = wszystko mówia J e- 
rospodar „kli mu: | zus *w podobieństwach do 
dzy gospodarscy, rzek | b iapa aae e 
Panie! czyliżeś dobrego na- ludu, a bez po stwa nie 
sienia nie nasiał na roli swo- | mówił do nich; ia | 
jej? skądże tedy ma kąkol ? 35. Aby się AA ie so 
że „ag ie rzekł: nie- powiedziano przez pe 
przyjaciel to uczynił. I rze- | mówiącego : da? $> 
kli słudzy do niego: chceszże podobieństwach usta swoje, 
więc, abyśmy poszli i pozbie- | wypowiem skryte rzeczy o 
rali go? założenia świata. cza 
59, A on rzekł: nie! aže- 36. Wtedy rozpuściwszy +ul, 
byście czasem zbierając ką- przyszedł Jezus do domu ; 1 
kol, nie wykorzenili razem Z przystąpili do niego ucznio- 
nim į pszenicy. wie jego, mówiąc: WYŻ 
30. Dopuśćcie obojgu spo- | nar. podobieństwo o kakolu 
Jem rość aż do żniwa; a onój roli. ża 
czasu żniwa rzekę żeńcom : 97, A on odpowiadając, 
| i | rzekł im: tym, który rozsie- 
wa dobre nasienie, jest Syn 


zbierzcie pierwéj kąkol + 


zwiażcie go W snopki ku 
spaleniu; ale pszenicę Zgro- 
madźcie do gumna mojego. 
31. Insze podobieństwo po- 
wiedział im mówiąc: podo- 
bne jest królestwo niebie- 
skie * ziarnu gorczycznemu, 
które wziawszy człowiek, za- 
siał na roli swojój.Łuk iero. 
392. Które wprawdzie naj- 
mniejszćm jest ze wszystkich 
nasion; ale kiedy urośnie, 
największóm jest ze wszyst- kol, i palą go w ogniu, tak 
kich jarzyn, i staje się drze- będzie przy końcu świata 
wem, tak, iż ptaki niebieskie | tego. 
przylatują, i gniazda sobie 41. Poszle Syn człowieczy 
czynią na gałązkach jego. Aniołów swoich, a oni zbiorą 
3. Insze podobieństwo po- | z królestwa jego wszystkie 
wiedział im: podobne jest | obrażenia, i tych, którzy nie- 
królestwo * niebieskie kwa- | prawość czynią ; 
sowi, który wziąwszy nie- | 42. I wrzuca ich w piee 
wiasta, rozeżynia we trzech | ognisty, tam będzie płacz 1 
miarach mąki, aż wszystko | zgrzytanie zębów. RAR AA 
skisio. SEMANAS KLEAR | | Ai), Tedy sprawiedliwi lśnić* | ł 


proroctwo Izajaszowe, które z 
mówi : Słuchem słuchać *| "Jm jest ten, który słucha 
będziecie, a nie zrozumiecie ; słowa ; ale tr oska świata tego 
i patrząc patrzóć będziecie, a i omamienie bogactw zadusza 
nie ujrzycie ; saza 0.0, MOŻ, 1a. słowo, i staje się bez pożytku. 
23. A na dobrćj ziemi po- 


człowieczy ; 

38. A rola jest świat, a do- 
bróm nasieniem są synowie 
królestwa ; ale kakolem sę 
synowie onego złego ; 

39. Nieprzyjacielem zaś, 
który je rozsiał, jest dyja- 
beł, * a żniwem jest koniec 
świata, a żeńcami sa Anio£o- 
wie. * Joel. 3,13. Objaw. 14, 15. 


40. Jako tedy zbierają ką- 


Dzie. 28, 26. Rzym. 11, 8. 
15. Albowiem zatyło serce | sianym jest ten, który słucha 


ludu tego, a uszyma ciężko | słowa i rozumie; tenci owoc 
słyszeli, 1 oczy swe zamru- | przynosi, a przynosi jeden 
zy n, żeby czasem oczyma nie stokrotny, drugi sześćdziesię- 
W zieli 1 uszyma nie słyszeli, | cjokrotny, ainny trzydziesto- 
sercem nie zrozumieli, 1 nie krotny. 
nawrócili się, a Ja żebym ich | qq 24. Inne podobieństwo 
ae 1 ali iih miie Ar 
EBK BEA i dasz, bne jest królestwo niebieskie 
e A 240779 człowiekowi, rozsiewającemu 
, yeza dobre nasienie na roli swojćj. 
17. Bo zaprawdę powia- | 25. A gdy ludzie zasnęli, 
dam wam, iż wielu proro- przyszedł nieprzyjaciel jego, 
ków i sprawiedliwych żą- i nasiał kakolu między psze* 
dało widzićć to, co wy wi- | nicą, i odszedł. 
SPC ale nie widzieli, i| 26. A gdy urosło zboże i 
s la co słyszycie, ale p a” tedy się poka- 
akol, 


* Łuk. 10, 23. 


zy 


Ś. MATEUSZ, 


III. XIV. 


beda jako słońce w kró- gospodarzowi, który dobyw 
: €: R" PASYWA 
Ojca swego. „Kto ma | ze skarbu swego nowe i stanę 


się bę 

lestwi 

uszy ku słuchaniu, niechaj | rzeczy. 
słucha * Dan. 12,8. 1 Kor. 15, 41, 42. 


44. Dalćj podobne jest kró- 


III. 58. I stało się, gdy Je 
zus dokończył tych p 


lestwo niebieskie skarbowi | bieństw, że poszedł stamtad. 


skrytemu w roli, który zna- 
lazłszy człowiek, skrył, i ucie- 
szony nim, odchodzi, i wszyst- 


54. A przyszediszy do * oj. 
czyzny swojćj, nauczał w 
bóżnicy ich, tak 1ż się bardze 


ko co ma, sprzedaje, 1 kupuje zdumiewali i mówili: skadżę 


oną rolę. 

45, Znowu podobne jest 
królestwo niebieskie kupeowi 
szukającemu pięknych pereł; 

46. Który znalazłszy jedną 
perłę bardzo drogą, odszedł, 
i sprzedał * wszystko, co miał, 
1 kupił JA. * Fil. 3,7. 

47. Dalćj podobne jest kró- 
lestwo niebieskie niewodowi 
zapuszczonemu w morze, i 


temu ta madrość i ta moc ? 
* Mar.6,1. Zuk. 4, 16 
55. Nie jestże to ów * syn 
cieśli? czyż matki jego nie 
zowia Maryją, a braci jego 
Jakubem, 1 Jozesem, i Szy. 
monem i Juda? CZE 


56. A siostry jego czyż: 


wszystkie u nas nie są? 
Skądże tedy temu to wszyst- 
o? 

57. I obrazili się z niego; 


ZA "MM a 


Ś, Murzvsz, XIV. 

II. 15. % gdy nadszedł 
wieczór, przystąpili do niego 
je jego, mówiąc 


: m 
czyny Herodyjady, żony F i 
zs, : + Mar 6 7. 


lipa, brata swego. zak. 3, 1, 20; 


4, Bo mu Jan mówił : nie | uczniowie 
ji 


godzi ci się * jej mieć. 918% | puste jest to miejsce, 1 czas 
"5. A gdy go chciał zabić, bał | Już przeminął ; rozpuść ten 
FE j +| iud. aby odszedłszy do mma- 
sje ludu; albowiem go Za- lud, aby odszedłszy o m 
roka mieli „iłat,1,%. | steczek, kupili sobie żywno- 
Ea mieli. 471 + Mar 6,35, Łuk. 0, 12. Jan. 6, 5. 
6. Gdy tedy obchodzono | pornbrm: TE des 
dzień - narodzenia Hieroda,:|. 16: A Jezas Im m a nie 
tańcowała córka Herodyjady potrzeba 1m odchodzić, dajcie 
ośrodk oj. i podobała | wy im jeść. 
w pośrodku gości, 1 podobała | wy 1m je í i 
Sie Herodowi. i7. Ale mu oni rzekli: ma- 
7. Dla tego pod przysięgą | my tu tylko pięć chlebów 1 
obiecał jéj dać, czegobykol- | dwie ryby. A - 
wiek żądała. 18. A on rzekł: przynieście 
8. A ona przedtóm będąc | mi je tu. 
woduszczona od matki swo- 19. I rozkazawszy ludowi 
Jéj, rzekła : daj mi tu na usiąść na trawie, wziął one 
misie głowę Jana Chrzci- | pięć chlebów 1 dwie ryby, a 
ciela. wejrzawszy W niebo, błogo- 
9. I zasmucił się król; ale sławił, i łamiąc dawał ucz- 


dla przysięgi i dla współbie- | niom chleby, a uczniowie lu- 
siadników kazał jój dać. dowi. 


ryby wszelkiego rodzaju za- RSE 

GRYSĘĆ a : o 

garniającemu. le Jezus rzekł a nigdzie 
a nie jest prorok * wzgardzo- 


48. Który gdy był pełen, hob . 10. A poslawszy, kazał ściąć | 20. I jedli wszyscy i nasy- 
wyciągnęli na brzeg, a usiadł. | 32 © M a Ww O ane E Jana w więzieniu. ceni byli; i zebrali, co zby- 
szy, wybierali co dobre w JOLY SA RUSI 48d 11. I przyniesiono głowę | wało ułomków, dwanaście 
naczynia, a co złe, precz wy- 58. I nie uczynił tam wiele jego na misie, i oddano dzie- koszów pełnych. | deca 
rzucali. cudów dla niedowiarstwa ich. weczce, i odniosła ją matce web: bę "a lan jedli, 
49. Takci bedzie przy koń- swojej. i yło około” pięciu. ysięcy 
eu świata; wyjdą Aniołowie |. R Em XIY. 12. A przyszedłszy ucznio- | mężów, oprócz niewiast t 


ę JI. Na- 
karmienie pięciu tysięcy ludu pięciu chle- 
pami, 15—22. III. Jezus chodzi po morzu, 


dziatek. 


wie jego, wzięli ciało ipogrze- | 
99 I zaraz zniewolił Jezus 


i wyłączą złych z pośrodka' WAŚĆ 5 
j bali je, a odszedłszy, powie- 


sprawiedliwy ch, 23—36. Dan 3 ŚĆ A : 
50. I wrzuca ich w piec W ON czas usłyszał * He- dzieli Jezusowi. uczniów swoich, aby weszli do 
ognisty ; tam będzie płacz i rod Tetrarcha wieść 18. To usłyszawszy Jezus, łodzi,i uprzedzili go na drugą 


ustąpił * stamtąd w łodzi na | stronę, azby rozpuścił lud. 
miejsce puste osobno; a usły- | III. 23. A rozpuściwszy lud, 
szawszy lud, szedł za nim Z wstąpił na górę * na osobność, 
miast pieszo. Jan: 6, 3, 2.2uk.9,19. | modlić się; a gdy był wieczór, 
sam tam był. * Mar. 6, 46. Jan.6, 18. 


14. Wyszedłszy tedy Jezus, 
24. A łódź już w po- 


* Mar. 6, 14. Luk. 9, 7. 


zgrzytanie zębów. o Jezusie. 
51. Rzekł im Jezus: zro- 9. I rzekł sługom swoim: 
zumieliścież to wszystko ? | tenci jest Jan Chrzciciel; on 
Rzekli mu: tak, Panie ! to zmartwychwstał, i dla tego 
52. A on im rzekł: przeto się cuda przezeń dzieją. 
każdy uczony w Piśmie, | 3. Albowiem Herod * poj- 
przysposobiony do królestwa | mawszy Jana, związał go był 
niebieskiego, podobny jest | i wsadził do więzienia z przy” 


ujrzał mnóstwo ludu i zlito- 
wał się nad nim i uzdrawiał | środku morza bedac, mio- 
chorych. tana byla od bałwanów ; 


28 


Ś. Mamzvsz, XIV. XV. 


albowiem był wiatr przeci- | krainy; i przyniesiono q 
0 


wny. 


25. A o czwartój straży no- | źle mieli. 


cnéj zszedł do nich Jezus, 
idac po morzu. 


niego wszystkich, którzy się 
£ 


36. I prosili go, aby się tyl, 
ko kraju szaty jego dotykali. 


26. A ujrzawszy go ucznio- | a którzykolwiek się dotknęli 
vie po morzu chodzącego, za- | uzdrowieni zostali. i 


trwożyli się mówiąc: widmo 


to jest! i ze strachu krzy- | q, oz 


knęli. 
27. Lecz wnet rzekł do 
nich Jezus, mówiąc: ufajcie! 
Jam to jest, nie bójcie 
się. 
28. 


A odpowiadając mu | limy, mówiąc: 


ROZDZIAŁ XV. 


y przykazań Boskich, czy ustaw ludz 

kich więcćj przestrzegać ? 1—20. II. Nie. 
wiasta Kananejska, 21—31. . III. Nakar. 
mienie siedmiu chlebami 4,000 ludzi, 32—39 


EA przystąpili do 
Jezusa * uczeni w Pi. 


śmie i Faryzeusze z Jerozo. 
* Mar.7,1. 


Piotr rzekł: Panie! jeśliś ty | 2. Czemu uczniowie twoi 


jest, każ mi przyjść do siebie | przestępuja 


po wodzie. 
29. A on rzekł: chodź! 


ustawę star- 
szych? albowiem nieumywają 


A |rak swoich, gdy mają jeść 


Piotr wystąpiwszy z 4odzi, | chleb. 


szedł po wodzie, aby przyjść 
do Jezusa ; 


8. A on odpowiadając, rzekł 
im: czemuż i wy przestępu- 


30. Ale widząc wiatr gwał- | jecie przykazanie Boże dla 


towny, zlakł się ; 
czął tonąć, zawołał, mówiąc : 
Panie ! ratuj mię! 

31. A Jezus zarąz wycią- 
gnawszy rękę, 
rzekł mu: o małowierny! 
czemużeś wątpił? 

32. A gdy oni wstąpili w 
łódź, uciszył się wiatr. 

33. A ci, którzy byli w ło- 


a gdy po- | ustawy swojćj ? 


4. Albowiem Bóg przyka- 
zał, mówiąc: czeij * ojca 
swego i matkę ; a ktoby zło- 


uchwycił go i | rzeczył t ojcu albo matce, 


śmiercią niechaj umrze. 

+ 2 Moj. 20,12, 5 Moj.5,16. t2Moj. 21, 17. 
3 Moj. 20, 9. a R 

5. Ale wy powiadacie: kto- 
by rzekł ojeu albo matce: 


ofiarowałem to, czómbym ci 


na 


= Z —— A 


$, Marxvsz, XV. 


8. Lud ten przybliża * się 
do mnie usty swemu, 1 czci 
mię wargami ; ale, serce Ies 
dalekie jest odemnie. ZAWO” 

9. Lecz próżno mię CZCzĘ, 
ucząc nauk, które są usta- 
wami ludzkiemi. 

10. A zawoławszy 


rozumiójcie. : 
11. Nie to, CO wchodzi 
usta, * kala człowieka ; 
co wychodzi Z ust, to kala 
h Mar. 7, 18. 

człowieka. 

19. Wtedy przystąpiwszy 
uczniowie jego, rzekli mu: 
wiesz, że Faryzeusze usły- 
szawszy tę mowę, obrazili 
się ? 
18. A on odpowiadając 
rzekł: wszelki szczep, któ- 
rego nie sadził Ojciec mój 


niebieski, wykorzeniony bę- 


dzie. 
14. Zostawcie ich; oni 


sa ślepymi przewodnikami 
ślepych, a ślepy jeśliby sle- 


pego prowadził, obadwa w | domu Izraelskiego. 


* Łuk. 6, 39. 


dół wpadną. 


15. A odpowiadając Piotr, 
rzekł mu: wyłóż nam to | Panie, 


podobieństwo. 


16. I rzekł Jezus: * je- 


ce ich | stwa, 


do siebie | wieka; 
lud, rzekł im: słuchajcie i | rękoma, 


w | zus stamtad, odszedł W strony 
ale | Tyru i Sydonu. cdj 


* 


29 
19. Albowiem z serca po- 
chodza złe * myśli, zabój- 
"cudzołóstwa, wszete- 
czeństwa, złodziejstwa, fal- 
szywe świadectwa, bluźnier- 
stwa. * 1 Moj. 6,5. T. 8, 21. 
20. To jest, co kala czło- 
ale jeść nieumytemi 
nie kala człowieka. 
TI. 21. A wyszedłszy * Je- 


54 
7, 4. 


A oto, niewiasta Cha- 
nanejska z owych granie wy- 
szedłszy, wołała, mówiąc do 
niego: zmiłuj się nademną, 
Panie, synu Dawida! eórka 
moja ciężko bywa od dyjabła 
dręczona. ! 
23. A on jój nie odpowie- 
dział i słowa. Wtedy przy- 
stąpiwszy uczniowie jego, 
prosili go, mówiąc: odpraw 
ja, bo woła za nami. 

24. A on odpowiadając 
rzekł: jestem I e tylko 
do owiec, * które zginęły z 
* Mat. 10, 6. 


22. 


25. Lecz ona przystąpiwszy, 
oddała mu cześć, mówiąc: 
ratuj mię! 

26. A on odpowiadające 
rzekł: niedobrze jest brać 
chleb dzieci, a rzucać szcze- 


szczeż i wy niepojętnymi Je- 
steście ? we, 

17. Jeszczeż nie rozumiecie, | 27. A ona rzekła: tak jest, 
iż wszystko, co wchodzi w | Panie! a wszakże i szczenięta 
usta do brzucha idzie, i do | jedzą odrobiny, które padają 
wychodu bywa wyrzucane? | ze stołu panów ich. 

i8. Ale co z ust wychodzi, | 28. Wtedy odpowiadając 
z serca pochodzi, a to kala | Jezus rzekł jéj : o niewiasto! 
człowieka. wielka jest wiara twoja; nie- 


dzi, przystąpiwszy oddali mu | mógł dopomódz ; ten nie 
cześć mówiąc: zaprawdę potrzebuje uczcić ojca swego 
jesteś Syn Boży. albo matki swojéj. 

34. I przeprawiwszy się, | 6. I wzruszyliście przyka- 
przyszli do ziemi * Giene- | zania Boże dla ustawy swo- 
zaret. *Mar.6,58. | jéj. 

35. A poznawszy go mężo* | 7. Obłudnicy! dobrze o 
wie miejsca onego, posłali do | was prorokował Izajasz, mó- 
wszystkićój onćj okolicznćj | wiąc: 


niętom. 


R meer -S —— — M —— pz z GG 
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30 S. Marrvsz, XV. XVI. 
chaj ci się stanie, jako chcesz. | ułomków, siedem Koszów na 
I uzdrowiona została córka | nych. pel, 


jéj onéjże godziny. 


38. A było tych, którzy jeg, 


i s A .-» 
29. A Jezus poszedłszystam.- | cztery tysiące mężów, oprów 


tąd, przyszedł nad morze 
Galilejskie, i wstąpiwszy na 
górę, siedział tam. 


niewiast i dziatek. 
39. Wtedyrozpuściwszylyq 
wstąpił w łódź, i przybył ną 
j Papir 


30. I przyszło do niego wiele granicę Magdali. 


ludu, mając z sobą chromych, 


ROZDZIAŁ XVI. 


ślepych, niemych, ułomnych I. Pan gromi żądających znaku, 1-4, 1 


i inszych wielu, i kładli ich u 
nóg Jezusowych, i uzdrawiał 
ich, 

31. Tak, iż się lud dziwował, 
widząc, * że miemi mówią, 


ułomni uzdrowieni są, chromi 
c znak 


chodza, a ślepi widzą ; i wiel- 
bili Boga Izraelskiego. 
+ Mat. 11, 5. Łuk. 7, 22, 


TII. 22. A Jezus wezwa- 


Kwasu Faryzeuszów strzedz się każe, 5—q9 
III. Pyta uczniów, za kogo go poczytuję 
13—20. IV. Mówi o śmierci swojćj, BY 
y. W Ślady swoje wstępować każe, 24—2g 


JĄ NOE a Fa. 

ryzeusze 1 Saduceusze 
kusząc prosili go, aby im x 
z nieba ukazał. M. taS 

2. A on odpowiadając, rzekł 
im: gdy jest wieczór, mó. 
wicie: pogoda będzie; bo się 


wszy uczniów swoich, rzekł : niebo czerwieni. 
żal mi * tego luđu ; albowiem | 3. A rano: dziś będzie nie- 


jaż trzy dni przy mnie zo- 
stają, a nie mają co jeść, a 
nie chcę ich rozpuścić gło- 
dnych, by czasem 
mdleli w drodze. 
33. I rzekli mu uczniowie 
jego : 
tyle chleba na pustyni, 


* Mat. 8, 2. 


pogoda; albowiem się niebo 
pochmurne czerwieni. Oblu- 
dnicy! oblicze nieba umiecie 


nie . po- | rozpoznawać, a znaków tych 


czasów nie możecie. 


4. Ród zły i cudzołożny 


skadżebyśmy wzięli | znaku żąda ; ale mu znak nie 
aby | będzie dany, tylko znak * Jo- 


takie mnóstwo ludu nasycić? | nasza proroka. I opuściwszy 
84. I rzekł im Jezus: ileż | ich, odszedł. POZA A 


macie chlebów ? A oni rzekli: 
siedem i trochę rybek. 

80. 
usiąść na ziemi. 

36. A wziawszy one siedem 
chlebów i ryby,. złożywszy 
dzięki, łamał i dawał uczniom 


swoim, a uczniowie ludowi. 
* Jam.6,11. Dzie. 27,85. 1' Tym: 4,8. 


Kazał tedy ludowi | gą stronę, 


IL 5- A gdy się przepra- 
wili uczniowie jego * na dru- 
zapomnieli wziąć 
chleba. mak "UE 

6. I rzekł im Jezus: patrz- 
cie i strzeżcie * się kwasu 
Faryżeuszów i Saduceuszów. 

* Luk. 12,1. 

7. A oni rozmawiali między 


37. I jedli wszyscy i na- | sobą, mówiąc: żeśmy chleba 
syceni. byli, i zebrali co zbylo | nie wzięli. 


$. Marmusz, XVI. 31 
; adii 
g. Co obaczywszy Jezus, | tego; ale E ktory 
rzekł im: o czémže rozmawia- | jest w niebiesie sy Ga 
cie między sobą, © małowier- | 18. A Jaciteżpowiać ime $ 
ni! żeście chleba nie wzięli ? | ty jest Piotr; ana téj opoce 
9. Jeszczeż nie rozumićcie,” | zbuduję kościól Ja móa ra- 
ani pamiętacie onych pięcm | my piekielnenieprzemoSt g9; 


I «< Jan. 1, 42. 
chlebów, i pięciu ye goy tu- | 19. * I dam ci klucze kró- 
dzi, i ileście kosz". e. z |lestwa niebieskiego; 2. CO- 

10. Ani onych siedmiu * | kolwiek zwiążesz na ziem, 
chlebów 1 czterech tysięcy | bedzie zwiazane 1 W mome- 
siech ; a cokolwiek rozwiążesz 

3 1 i 11 O 
na ziemi, będzie POZWIĘZAnO 
Jan. 20, 23- 


*ześ 


ludzi, i ileście koszów nazbie- 
: + Mat. 15, 84. 
rali? ; A emi, będ 
11. Jakżeż nie rozumiecie, |1 w niebiesiech. 
żem wam nie o chlebie po” | 20. Wtedy przykazał ucz- 
wiedział, mówiąc, abyście SiĘ | niom swoim, aby nikomu nie 
strzegli kwasu Faryzeuszów | powiadali, że on jest Jezus 
i Sadueeuszów ? -| Chrystus. 

12. Wtedy zrozumieli, że | Ty. 21. I odtąd począł a 
nie mówił, aby się strzegli | zus wykazywać uczmo SWO- 
kwasu chleba, ale nauki Fa- | im, iż musi pójść do -Jerozo- 
ryzeuszów i Saduceuszów. limy, i wiele ucierpieć od 
TIT. 18. A gdy przyszedł | starszych 1 od przedniej- 
Jezus W strony * ÇCezarel szych kapłanów F uczonych 
Filipa, pytał uczniów swoich, | w Piśmie, i być * zabitym a 
mówiąc: za kogóż ludzie po- trzeciego dnia zwartwych- 

j j łowi 6 * Luk. 9, 22. 

czytują mnie, Syna cziOWE wstać. 


czego ? *Luk.9,8. | 99, A wziąwszy go Piotr na 


zmiłuj się: sam nad 


nie przyjdzie 
* Mar. 8, 32. 


za Jana Chrzciciela, a drudzy | mówiac : 
za Elijasza, inni też za Jere- | sobą, Panie! 
mijasza, albo za jednego z to na cię. 
proroków. * Mat.4,2 jt oge A. om obróciwszy Się 

15. I rzekł im: a Wy Za |rzekł Piotrowi: idź precz 
kogo mię poczytujecie? "odemnie szatanie! jesteś mi 

16. A odpowiadając Szymon obrażeniem; albowiem nie 
Piotr rzekł: Tyś jest, * Chry- pojmujesz tego, co jest Boże, 
stus, Syn Boga żywego. Gam | ale co jest ludzkie. 

17. A odpowiadając Jezus | V. 24. Wtedy rzekł Jezus 
rzekł mu:  błogosławionyś | do uczniów swoich : jeśli kto 
Szymonie, synu J onasza! bo | chce iść za mną, niech się Za- 
ciało i krew nie objawiły et | prze samego siebie, a weźmie 
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* krzyż swój, 1 W ślady moje 
wstępuje. * Mar, 8, 84. 
25. Bo ktoby chciał życie * 
swoje zachować, straci je; a 
ktoby stracił życie swoje dla 
mnie, znajdzie je. Mans, 8 © 
26. Albowiem * cóż pomoże 
człowiekowi, choćby cały 
świat pozyskał, a na duszy 
swojéj szkodę poniósł? albo 
co w zamian da człowiek za 
duszę swoją? Pako 0, 25. 
27. Albowiem Syn ezłowie- 
czy przyjdzie * w chwale 
Ojca swego z Aniołami swoi- 
mi, a wtedy odda t każdemu 
według uczynków jego. 
+ Mat. 25,31. tPs.62,13. Rzy. 2,6. 
28. Zaprawdę * powiadam 
wam: są niektórzy z tych, 
co tu stoja, którzy nie zaznają 
śmierci, aż ujrzą Syna czło- 
wieczego, idacego w króle- 
stwie swoj ém." Mar. 9,1. Zuk. 9, 27. 


ROZDZIAŁ XVII. 


I. Przemienienie Chrystusa Pana, 1—13. II. 
Chrystus uzdrawia lunatyka, 14—21. ITIL. 
Śmierć swoja przepowiada, 22—23. IV. 
Płaci podatek za siebie i za Piotra, 4—27. 


A PO sześciu * dniach wziął 
Jezus Piotra i Jakuba i 
Jana, brata jego, i wprowa- 
dził ich na górę wysoką na 
osobność. * Mar.9,2. Łuk. 9, 28. 
2. I przemienił się przed 
nimi, i rozjaśniło się oblicze* 
jego, jako słońce, a szaty jego 
stały się białe, jako światłość. 
* Objaw. 1, 14. 
3. A oto, ukazali się im 
Mojżesz i Elijasz z nim roz- 
mawiajaący. 
_4. I odpowiadając Piotr 
rzekł do Jezusa: Panie! do- 


brze nam tu być ; jeśli cheęg 

uczynimy tu trzy namioty 
tobie jeden, i Mojżeszow 
jeden i Elijaszowi jeden. 

5. Gdy on jeszcze mów} 
oto, obłok jasny zacienił ich. 
a oto, głos z obłoku mówiący, 
Ten jest * Syn mój miły, w 
którym mi się upodobało, te. 
got sluchajcie., Pioi., mt AS 

6. To usłyszawszy ucznio. 
wie, upadli na twarz swoją 
i bali się bardzo. i 

7. I przystąpiwszy Jezus 
dotknał się ich irzekł: wstań. 
cie i nie bójcie się. 

8. A oni podniósłszy oczy 
swoje, nikogo nie widzieli, 
tylko Jezusa samego. 

9. A gdy zstępowali z góry, 
przykazał im Jezus, mówiąc: 
nikomu nie powiadajcie tego 
widzenia, aż Syn człowieczy 
zmartwychwstanie. 

10. I pytali go uczniowie 
jego, mówiąc: cóż tedy ucze- 
ni w Piśmie powiadają, że 
Elijasz pierwćj przyjść ma? 

11. A Jezus odpowiadając, 
rzekł im: Elijasz-ci pierwćj 
* przyjdzie i naprawi wszy- 
stko ; * Mal. 4,5. 
12. Ale wam powiadam: 
iż Elijasz już * przyszedł, 
a nie poznali go, ale zrobili 
z nim, co tylko chcieli; tak 
i Syn człowieczy ma ucier- 


pieć od nich. Mar A 
18. Wtedy zrozumieli u- 
czniowie, że o Janie Chrzci- 


cielu mówił do nich. 


. tu. 


XVII. XVII 33 
w Galilei, rzekł do nich Je- 
zus: Syn człowieczy będzie 
wydany w ręce * ludzkie ; 

<*Mat. 0, 18. Mar. 8, 31. r. 9,31. Luk. 9, 44. 

93. I zabija go, ale trzeciegc 
dnia zmartwychwstanie. I 
zagmucili się bardzo. 

TV. 24. A gdy przyszli do 
Kapernaum, przystąpili do 
Piotra ci, którzy podatek wy- 
bierają, i rzekli: czy nauczy- 
ciel wasz nie daje podatku ? 

25. I rzekł: daje. A. gdy 
wchodził w dom, uprzedził 
go Jezus, mówiąc: cóż ci się 
zdaje Szymonie ? Królowie 
ziemscy od kogóż biorą clo 
alboczynsz? od synówswoich, 
czyli od obcych? 

26. Rzekł mu Piotr: od 
obcych. I rzekł mu Jezus: 
toć tedy synowie sẹ wolni. 

27. Wszakże, abyśmy ich 
nie urazili, idź do morza, 1 
zarzuć wędę,a rybe,którą naj- 
pierwćj wyciągniesz, weźmij, 
a obworzywszy gębę Jéj, znaj- 
dziesz stater, który wziąwszy, 
daj im za mnie i za siebie. 


ROZDZIAŁ XVIII. 


I. Kto jest najwiekszym w Królestwie Bo- 
żém, 1—11. II. O odpuszczanņniųu win, 13— 
22. III. Przykład tego, 23—35. 


S. MATEUSZ, 


TI. 14. A gdy przyszli do 
ludu, przystąpił do niego 
człowiek, 1 upadł przed mm 
na kolana, 

15. I rzekł: Panie! Zmi- 
łuj się nad synem momi; 
albowiem lunatykiem jest, 
i cieżko cierpi; częstokroć 
bowiem wpada w ogień, 1 
częstokroć w wodę. 

16. I przywiodłem go do 
uczniów twoich, ale go nie 
mogli uzdrowić. 

17. A odpowiadając Jezus, 
rzekł: o rodzie niewierny 1 
przewrotny ! dokadże będę 
z wami? dokądże was będę 
cierpiał ? przywiedźcie mi go 


18. I zgromił go Jezus; i 
wyszedł z niego dyjabeł, i 
uzdrowiony został ów mło- 
dzieniec onéjże godziny. 

19. Tedy przystąpiwszy u- 
czniowie do Jezusa na 080- 
bność, rzekli mu: czemuż my 


* oo wygnać nie mogliśmy ? 
* Mar. 0, 28. 


20. Lecz Jezus rzekł do 
nich: dla niedowiarstwa wa- 
szego ; zaprawdę bowiem po- 
wiadam wam :  jeślibyście, 
mając wiarę jako ziarnko 
gorczycy, rzekli téj górze: (NEJ godziny przystąpili 
przenieś się * stąd na ono uczniowie do Jezusa, 
miejsce, tedy się przeniesie, |mówiąc: któż tedy * wię- 
a nie niepodobnego dla was | kszym jest w królestwie nie- 
meskędzie. zai. 6 041 30] bieskióm A SR 0 4 uk. 2,4 
21. Ale ten rodzaj nie wy- | 2. A przywoławszy Jezus 
chodzi,tylko przez modlitwę | dziecię, postawił je w pośrod- 
i post. ku ich, 

LIL 22. A gdy przebywali| 8. I rzekł: zaprawdę po 


BEŻ 
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wiadam wam : jeśli się * nie 
nawrócicie i nie staniecie się 
jako dzieci, nie wnijdzie- 
cie do królestwa niebieskie- 
go. * Mat. 19,14. 1 Kor. 14, 20. 
"4. Kto się tedy uniży jako 
to dziecię, teneijest większym 
w królestwie niebieskićm. 

5. A ktoby przyjął jedno 
dzieciętakiew imieniu mojóm, 
mnie przyjmuje. 

6. Ktoby zaś obraził * 
jednego z tych małych, któ- 
rzy we mnie wierzą, pożyte- 
cznićjby mu było, aby zawie- 
szono kamień młyński na szy! 
jego, i utopiono go w głębo- 
kości morskićj. AR n 
7. Biada światu dla obraże- 
nia! albowiem muszą obra- 


żenia przyjść; wszakże bia- 


da człowiekowi temu, przez 
którego obrażenie przycho- 
dzi! 

8. Przetoż jeśli ręka *twoja 
albo noga twoja obraża cię, 
odetnij ja i rzuć od siebie; 
lepićj jest tobie, wnijść do 
życia chromym albo wulo- 
mnym, niżeli dwie ręce albo 
dwie nogi mając, wrzuconym 
być w ogień wieczny. R 

9. A jeśli cię oko twoje 
obraża, wyłup je i rzuć od 
siebie; lepićj jest tobie jedno- 
okim wnijść do życia, miżeli 
oba oczy mając, być Wrzuco- 
nym w ogień piekielny. 

10. Patrzajcież, abyście nie 
gardzili żadnym z tych ma- 
łych; albowiem powiadam 
wam, iż Aniołowie * ich w 


| niebiesiech zawsze patrzą ņa 
| oblicze Ojca mojego, który 
jest w niebiesiech.  *Fa3%s" 

11. Przyszedł bowiem Syy 
człowieczy, * aby zbawił tę 
co zginęło. “Ahac pa 

TI. 12. Co się wam zdaje? 
Gdyby * jaki człowiek miał 
sto owiec, a zabłąkałaby się 
jedna z nich, czyż nie zostawi 
onych dziewiędziesięciu dzie. 
więciu na górach i nie pójdzie 
szukać zbłakanój ? 7754 

13. A jeśli mu się zdarzy 
znaleźć ja, zaprawdę powia. 
dam wam, że się z niej bar- 
dzićj raduje, niż z onych 
dziewiędziesięciu dziewięciu 
niezbłakanych. 

14. Tak też nie jest wolą 
Ojca waszego, który jest w 
niebiesiech, aby zginął jeden 
z tych małych. 

15. A jeśliby zgrzeszył * 
przeciwko tobie brat twój, 
idź, upomnij go sam na sam: 
jeśliby cię usłuchał, pozyska- 
łeś brata swego. is łak sie. 

16. Jeśliby zaś nie usłuchał, 
przybierz sobie jeszcze je- 


dnego albo dwuch, aby przez | 


usta dwuch albo trzech 
świadków potwierdzone było” 
każde słowo. ; kala yy 

17. A jeśliby ich nie usłu- 
chał, powiedz zborowi; a je- 
śliby zboru nie usłuchał, 


niech będzie ci jako poganini 
celnik, 


18. Zaprawdę powiadam 


wam: eobyściekolwiek zwią: 
zali na ziemi, będzie zwię 


zane i W niebie; a coby- | 

¿cie rozwiązali na ziemi, 
hodzie rozwiązane i w me- 
bie. | 

19. Znowu powiadam wam: | 
iż gdyby się z was dwaj zgo- | 
dzili na jaką rzecz na ziemi, | 
wszystko o coby prosili, sta- | 
nie sie im od Ojea mego, który | 
jest w niebiesiech. ) 

20. Albowiem gdzie są dwaj 
albo trzej zgromadzeni w 
imię moje, tam jestem w po- 
środku 1ch. 

21. Wtedy przystąpiwszy 
do niego Piotr, rzekł : Panie! 
ile razy, jeżeli brat mój prze- 
ciwko mnie grzeszyć będzie, 
mam mu odpuścić? Qzy aż 
do siedmiu * razy? "7" * 

29. I rzekł mu Jezus: nie 
mówię: aż do siedmiu razy, 
ale aż do siedemdziesiąt razy 
siedem. 

III. 23. Dla tego podobne 
jest królestwo niebieskie kró- 
lowi, który się chciał obliczyć 
ze sługami swymi. 

24. A gdy się począł obli- 
czać, stawiono mu jednego, 
który był- winien dziesięć ty- 
sięcy talentów. 

25. A gdy nie miał skąd od- 
dać, kazał go pan jego za- 
przedać, i żonę jego, 1 dzieci, 
i wszystko, co miał, i dług 
oddać. 7 
26. Padłszy tedy sługa 
OW, uwielbil 20, mówiac : 
panie! miéj cierpliwość na- 
demna, a wszystko ci od. 
dam. 
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ye 
OJ 


97. Aużaliwszy się pan one- 
so sługi, uwolnił go, i dług 
mu odpuścił. 

og, A wyszedłszy ów sługa, 
spotkał jednego Z tych, €o z 
nim służyli, który mu 23s 
winien sto groszy; * Pv 
rwawszy 90, dusił go, m j- 
wiąc : oddaj mi, coś Wi- 
nien. k 

99. Padłszy tedy ów współ- 
sługa do nóg jego, prosił 50; 
mówiąc : miej cierpliwość 
nade mną, a oddam €1 wszy- 
stko. 

30. Lecz on nie chciał, a 
poszedłszy wrzucił go do 
vięzienia, ażby oddał, co był 
winien. 

31. Ujrzawszy tedy wspóź- 
słudzy jego, co się stalc, 
zasmucili się bardzo, i po- 
szedłszy oznajmili panu swe- 
mu wszystko, co się. sta- 
ło. 

32. Wtedy zawoławszy g0 
pan jego, rzekł mu: sługo 
zły! wszystek dług odpuści- 
łem ci, żeś mię prosił ; 

33. Czyś i ty nie powinien 
był się zlitować nad współ- 
sługą swoim, jakom się i ja 
zlitował nad toba? 

è 

34. A rozgniewawszy się 
pam jego, podał go katom, 
ażby oddał to wszystko, eo 
mu był winien. 

35. Tak i Ojciec * mój nie- 
bieski uezyni wam, jeśli nie 
odpuścicie każdy bratu swe- 
Kada. 
i eN: NIU. U, 20, M, 36. Jak. 2, 13 
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ROZDZIAŁ XTX. iż ktobykolwiek opuścił + 


1. Chrystus Pan uzdrawia wielu. 1—6. LI. żonę SWOJĄ (oprócz dla cu. 


Mówi z Faryzeuszami o małżeństwie, 7-13. óstwa), a inszab h s 
III. Przyjmuje dzieci, które (do niego przy- dzołós y ), kte b poj ał, 
noszą, 13—15. IV. Rozmawia z młodzień- cudzoło Zy ; a oDy opu- 


ooo angret | szezoną pojal, cudzołoży. 
doczesne, 27—30. E Mat. $ 32. Mar. 10,11. Łuk. 16, rę, 
STAŁO się, gdy dokończył | 10. Rzekli mu, uczniowie 
Jezus * tych mów, że od- | jego : jeślić taka jest sprawa 
szedł z Galilei, i przyszedł | męża z żoną, tedy nie dobrze 
na granice Judzkie z za | jest żenić się. 
Jordanu. *Mar.10,1. |"']], A on im rzekł: nie 
2. I szły za nim tłumy lu- | wszyscy pojmują te słowa, 
du, i uzdrawiał ich tam. ale tylko ci, którym to dano. 
3. I przyszli do niego Fary- | 12. Albowiem są rzezańcy, 
zeusze, kusząc go i mówiąc | którzy się tak z żywota matki 
mu: czy godzi się człowie- | narodzili, są też rzezańcy, 
kowi opuścić żonę swoją dla | którzy są od ludzi urzezani; 
każdéj przyczyny ? są też rzezańcy, którzy się 
4. A on odpowiadając rzekł | sami urzezali dla królestwa 
im: nie czytaliście, iż Stwo- | niebieskiego. Kto może po- 


€) 
4 37 
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96. A Jezus wejrzawszy 
na nich, rzekł im: u lu- 
dzi to niemożliwe ; lecz u 
Boga * wszystko jest możli- 


* Łuk. 1,37. 


przestrze” | 


| 
| 


wnijść do żywota, 
z h 4 
gaj przykazań. | 
18. I rzekł mu: których ? A | 
Jezusrzekł, tych: niebędziesz p 
* zabijał, nie będziesz cudzo- | we. rę Zdr oik 
łożył, nie będziesz kradł, nie | ki 2 za A A 
J ZA » ar rego kE ająć 1 2 A > p 7 
„dziesz mówił fałszywes ją aiey tpoMim 
A *2Mój.20,13. | my opuściliśmy wszy aeh 
po A. id . > £3 r 7 
"19 ij oj øo i mat- | poszliśmy Za toba ; cóż za to 
19. Czcij ojca swego 1 mi J porene 


ke. i miłować będziesz bli- | mieć bedziemy? zak. ie w 
źniego swego, jak siebie sa- 28, A.kczuńiimorzesk =." 
mego *Mat.22,0. | prawdę powiadam wam: f 
20. Rzekł mu młodzieniec : | wy, którzyście za mną EE i, 
tezom wszystkiego prze- | w odrodzeniu, gdy kg. za 
d , . CHA = 3 s i 
strzegał od młodości swojej ; Syn człowieczy = ron ! 
czegóż mi jeszcze nie do- chwały swojej, usię ziecie 

je wy na dwunastu tronach, 


staje ? RCK, tu re 
oj. Rzekł mu Jezus: jeśli | sądząc dwanaście _ poso eń 


chcesz być doskonałym, idź, Izraelskich. zk 
sprzedaj majętności swoje, i| 29. A każdy, ktoby opuścił 


rzyciel * na początku mę- 
szczyzną i niewiasta uczynił 
ich ? *1 Moj. i, 27. 


jać, niechaj pojmuje ! 
III. 18. Wtedy mu przy- 
noszono * dziatki, aby na 


rozdaj ubogim, a będziesz | domy, albo braci, albo sio- 
miał % skarb w niebie, | stry, albo ojea, albo matkę, 
a przyszedłszy tu, idź za albo żonę, albo dzieci, albo 


5. Irzekł: dla tego opuści |nie ręce wkładał i modlił 
człowiek ojca i matkę, a przy- | się; ale uczniowie gromili 
łaczy się do żony swojćj, je. * Mar. 10, 18. Łuk, 18, 15. 
i będa dwoje * jednóm cia- | 14. Lecz Jezus rzekł: pu- 
łem. 140.24. 1Kor. 6,10. Etez.5.31. | szczajcie dziatki, i nie zabra- 

6. Atak już nie są dwoje, | niajcie im przychodzić do 
ale jedno ciało; co tedy Bóg | mnie; albowiem takich jest 
złączył, człowiek niechaj nie | królestwo niebieskie. 
rozłącza. 15. A włożywszy na nie rę- 
II. 7. Rzekli mu: czemuż | ce, poszedł stamtad. 
tedy Mojżesz rozkazał *| IV. 16. A oto, jeden przy- 
dać list rozwodowy i opuścić | stąpiwszy, rzekł mu: Nau- 
ja? *5 MOj. 24,1. 

8. Rzekł im: Mojżesz dla | mam czynić, * abym miał ży- 
zatwardziałości * serca wa- | wot wieczny ? At b 
Eb. dopuścił wam opu-| 17. Ale mu on rzekł: cze- 

żony wasze, lecz z po- | mu mię nazywasz dobrym ? 


| czątku nie było tak. *var.105. | nikt nie jest dobrym, tylke 


_9. Ale Ja powiadam wam: jeden, Bóg; a jeśli chcesz 


~r 


czycielu dobry! co dobrego. 


mną. *1Tym.6,19. | „ole dlaimienia mego,stokroć 
29. A gdy młodzieniec te | tyle weźmie, i żywot wieczny 

słowa usłyszał, odszedł smu- | odziedziczy. 

tny ; albowiem wiele miałma- | 80. Awielu pierwszych będą* 

jetności. ostatnimi, a ostatnich pier- 


23. Tedy Jezus rzekl uczniom | wszymi. EN PE 


pra poi Ruradem | Oona 
ZMW. A {h RS" | I. Podobieństwo o winnicy, 1—16. II. Jezus 
ty wnij dzie do królestwa nie- | mówiośmierciswojćj, 17—19. III. Prośba 
eo * Mar. 10, 28. matki synów Zebedeusza, 20—28. IV. 
go. 


} Uzdrowienie dwuch ślepych, 20—34. 
24, I jeszcze powiadam 


SĄ TBOWIEM podobne jest 
wam: że snadnićj wielblą- królestwo niebieskie go- 
dowi przejść przez ucho igiel- | spodarzowi, który wyszedł 
ne, niż bogatemu wnijść do | bardzo rano najmować ro- 
królestwa Bożego. botników do winnicy swojćj. 

25. (o usłyszawszy ueznio- | 2. A ugodziwszy się z ro- 
wie jego, zdumieli się bardzo, | botnikami na grosz dziennie, 
mówiąc : któż tedy może być | posłał ich do winnicy swojćj. 
zbawion ? 3. l wyszedłszy około trze- 
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cićj godziny, ujrzał drugich, chcę bowiem temu ostatn; G. Marrusz, XX. XXI. 39 
którzy stali na rynku próżnu- | mu dać jako i tobie. me, -o  Rzekli mu : | milezeli ; lecz oni tém więećj 
jac; ] siq 15. Czyż mi się nie Pe: ochrzczeni ze! akęr © | wołali mówiae : zmiłuj się 

4. I rzekł im: idźcie i wy | czynić ze swojóm, co ck 2 Pos ai sekť im: kielich |nad nami, Panie, synu Da- 
do winnicy, a według słuszno- | czy oko twoje złośliwe Ra = ró yz ia] aiil 
ści dam wam. l iż ja jestem dobry ? Jest, zh chez t ed” „e, zaa diia | 82. A. stanawszy Jezus, Za- 

5. A oni poszli. Znowu | 16. Tak też bedą * ostatni psa „ochrzczeni bedziecie; | wołał ich irzekł: cóż chce- 
wyszedłszy około szóstćj 1 pierwszymi, a pierwsi ost e edat po prawicy mojéj | cie, abym wam uczy nil ? 
dziewiatćj godziny, podobnież tnimi; albowiem wielu tę i o lewicy mojéj nie jest | 33. Rzekli mu: Panie ! aby 
uczynił. wezwanych, ale mało A TA rzecz dać ale bedzie da- | otworzone były oczy nasze. 

6. A wyszedłszy około jede- | nych. 2 ak ENOS Man: io, notym którym jestzgotowano 34. A Jezus ulitowawszy 

| nastćj godziny, „znalazł in- | W. A idac Jezus q od Ojca mojego. *lLuk.12,50. | gje, dotknał się oezu ieh, i 

vw” EIDA A a b stali próżnując, Jerozolimy, wziął z sobą SR. 24. A usłyszawszy to. owi | zaraz przejrzały oczy ich; 1 
mE za zeki im: cóż tu stoicie cały | nastu uczniów na osobność w dziesięciu, rozgniewali się na szli za nim. 

|. dzień próżnując ? drodze i rzekł im: tych dwuch braci. ROZDZIAŁ XXI. 

O 1. Rzekli mu: bo nas nikt | 18. Oto, idziemy * do J 25. Ale Jezus przywoławszy f: Wjazd Jeznsa do Jerozolimy, 1—11: I. Wy- 
+ nie najął ; rzekł im : idźcie i | rozolimy, a Syn erlik x ich, rzekł: wiecie, * iż ksią- Paa mia RSE świężrnówii się 

wy do Winnicy, a według słu- będzie wydany prze To żęta narodów panują nad nie- e jipan ~ir AKR A oporem 
zności weźmiecie. szym kapłanom i uczon » mi, a możni przewodzą nad nich zastosowane, 35—46: 

: 8. A gdy był wieczór, rzekł |w Piśmie, i osądzą go p: niemi. kostna GDY się przybliżyli do* 
£ | pan winniey rządcy swemu : | śmierć ; * « Marli; E la E 26. Lecz nie tak będzie Jerozolimy, 1 przyszli 
a zawołaj robotników, i daj im | 19. I wyda Seo * B68 między wami: ale * ktoby- do Betfagi, ku górze Oliwnćj, 

m zapłatę, poczawszy od osta- |nom na osii Poa peoa kolwiek między wami chciał | wtedy Jezus posłał dwuch 

tnich aż do pierwszych. |abiezówanie ina = k = być wielkim, niech bedzie | uczniów, iiaia 

9. A gdy przyszli owi, któ- | nie; a iześlęgą ank zon sluga waszym. 5%): 2. Mówiąc im: idźcie do 
EZ rzy Or. jedenastój godzimie twychwstanie * Gem 27. A ktobykolwiek między miasteczka, które jest przed 

byli najęci, wzięli po groszu. Til 20 Wied AE wami chciał być pierwszym, | wami, a niebawem znajdzie- 

ł0. A przyszedłszy pierwsi, | do BE ik PY apila niech będzie sługą waszym. | cie oślieę uwiązaną 1 oślę z 
RITA ö pongen er | atka synów Zie l 28. Jako i Syn ezłówieczy * | nią; odwiązawszy;, przywiedź- 
deo ika U; R synami. swoimi, nie przyszedł, aby mu słu- | cie mi je. 

11. A wziąwszy, szemrali | 0 cóś. ARAR a dg? pa a aby t służył, i aby 3. A jeśliby wam kto co 
Gam gospodarzowi, | 21. A on jéj rzekł: czego e oT FE SRB ma mówił, powiedzcie, iż Pam 
_ 12. Mówiąc: ci ostatni | chcesz? Rzekł m F "Tv. 2 To panaur 
jedna godzinę robili, a zró- | A = mu: po- IV. 29. A gdy wychodzili z | ści je. 

«im 7 nami, cośmy zno- | synowie del Jodi 2 2 ludy A R RE HL fe ch t6 nip tosRikką 
ia ciężar dnia i upał. Saw ca BOR peg 7 E wibo gii aby się wypełniło, co po: 

owy R 06 6 kia woj, a drugi po lewi- 30. A oto, dwaj ślepi, sie- buer an W | a 
rzekł jednemu z nich : przy : > Ai jaki twojóm. | dzący przy drodze, usłysza- | wiącego : = 
Jacielu! nie czynięci krzywdy; | rz kl Ca. odpowiadając wszy, iż Jezus przechodził, 5. Powiedzcie * córce Syjoń 
czyże się nie na grosz zemną | sicie; możecież pić 4 *pro. | zawołał, mówiąc: zmiluj się| skićj: Oto, Królbwój maag 
godził 7 Ć 'e ; żecież pić kieli nad nami i a | wagi nosi ga 
Paola i R | który Ja będę pił? > Be st ai, Panie, synu Da- dzidociebie,łagodny isiedzacy 

wego, 1 idź A| którym się Ta dh b é 31. A lud aog na ośliey 1 ma oślęciu SYNU 
rzczę, by . ud. gromił ich, aby | podjarzemnej. *73%%. Jan. 13,0% 
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6. A poszedłszy uczniowie i | dzieci wołajace w świat 
uczyniwszy tak, jako im był | i mówiące: Hosanna syna” 
rozkazał Jezus, gi 


RA jacka han Dawida, rozgniewali się, 
ywiedli oślicę i oślę, i| 16. I rzekli mu: 


włożyli na nie szaty swoje, i | szysz, co oni mówią RAR 
wsadzili go na nie. zus im rzekł: i . Je. 
8. A bardzo wielu z ludu | Czyście nigdy 
słało szaty swoje na drodze, | tali: Z ust niemowląt *'; 
drudzy zaś obcinali gałązki z | ssacych  zgotowałeś h s bie 
gaon ii ve na drodze. chwałę ? SU > 
_9. A lud przednimi za nim | 17. A. opuściwszy i 
idacy wołał, mówiąc : Ho- | szedł z e do ła 
sanna synowi Dawida ! błogo- | tam zanocował ; è 
sławiony, który przychodzi *| 18. A rano wracajac q 
w imieniu Pańskićóm, Hosanna | miasta, łaknał. i zb 
na wysokościach !  *75-118,%. III. 19. I ujrzawszy jedno 
10. A gdy wjechał do Jero- figowe * drzewo przy drodze 
zolimy, poruszyło się całe | przyszedł do niego, i nie zna. 
miasto, mówiac: któż to | lazł nie na nićm, tylko same 
jest ? liście, i rzekł mu: niechaj 
11. A lud mówił: Ten jest | się więcćj z ciebie owoce nie 
Jezus, prorok z Nazaretu Ga- | rodzi na wieki. I uschło zaraz 
lilejskiego. ono figowe drzewo. "7" 1,5. 
TI. 12. I wszedł Jezus do| 20. A ujrzawszy to ucznio- 
świątyni * Bożćj, i wygnał | wie, dziwowali się, mówiąc: 
wszystkich sprzedających i | jakże prędko uschło to figo- 
kupujących w świątyni, a | we drzewo! 
stoły tych, eo pieniędzmi| 21. A odpowiadając Jezus, 
handlowali, i stołki sprzeda- rzekł im: zaprawdę powia- 
jacych gołębie poprzewra- | dam wam: jeślibyście * mieli 
cał. *Mar.1L5. | wiarę, i nie wątpili, nietylko 
13. I rzekł im: napisano: | to, co się stało z figowóm 
Dom mój * domem modlitwy | drzewem, uczynicie, ale gdy- 
nazwany będzie; a wyście | byście i tćj górze rzekli : 
uczynili z niego jaskinię zbój- | podnieś się, i rzuć się w mo- 
ców. “Izaj. 50,7. Jer. | pzę, stanie się. * Mat. 17, 20. 
14. Wtedy przystąpili do | 22. I wszystko, o cokolwiek- 
niego ślepi i chromi w świą- | byście * prosili w modlitwie 
tyni, i uzdrowił ich. wierząc, weźmiecie, * Met7,7,% 
15. A obaczywszy przed-| IV. 23. A gdyon przyszedł 
DJE kapłani i uczeni w Pi- | do świątyni, przystąpili do 
mie cuda, które czynił, i| niego, gdy uczył, przedniejsi 


_ nie uwierzyli? 


4, Marmusz, XXI. 
przedzają 
żego. 
32. i 
was Jan * droga sprawiedli- 


wości, a nie uw1 
li mil alo eglmicg aens 


kapłani i starsi ludu, mówiąć : 
jakąż mocą * to czynisz i 1 
kto ci dał tę moc P zuk.żoi. 

24. A odpowiadając Jezus, 
zekł im : spytam i Ja was 0 
jedną rzecz, którą jeśli 
powiecie, 1 Ja wam powiem, 
jaką mocą to czynię. 


z nieba, czy z ludzi? A. on 
myśleli sami w sobie, mówiąc : 
jeśli powiemy: z nie 
nam : 


26. Jeśli zaś powiemy : z lu- 
dzi, boimy się ludu; 
Jana wszyscy mają * za pro- 
roka. * Mat. 14, 5. 

27. A odpowiadając Jezu- 
sowi rzekli: mie wiemy. 


Rzekł im ion: toi Ja wam |s 


nie powiem, jaką mocą to czy- 
nie. 

V. 28. 
zdaje ? 
miał dwuch synów; 1 przy- 
stapiwszy do pierwszego, 


uwierzyli mu ; aw; 
ście to widzieli, je 
25. Chrzest Jana skąd był? upamiętaliście SĘ, 
i | uwierzyć. 
33. ie 
ba, rzecze | stwa ua był 
1żeście mu ted ospodarz , 2 
KO ka i EA i płotem * ją ogro- 
dził, i wkopał w nićj tłocznię, 
bo |i ą 
dał ja robotnikom 1 odje- 
chał. *Ps.80,9. Izaj.5,1,5. 
34. A gdy się l 
czas owoców, posłał sługi 
woje do onych robotników, 
by odebrali owoce jego. 
35. Alerobotnicy pojmawszy 
Ale cóż się wam | sługi jego, jednego * zbili, 
Człowiek pewien | drugiego zabili, ; 
go t ukamionowali.;; Kronst 


41 
do królestwa Bo- 


Albowiem przyszedł do 


erzyliście mu, 

zetecznice 

u; awy chociaże- 

dnak nie 
aby mu 
* Mat. 3, 1. 


D rugiego po dobień- 
p ewien 


który zasadził 


zbudował strażnicę i od- 


Jer. 2, 21. 
Mar. 12,1. Luk. 20, 


przybliżył 


a trzecie- 
* Jer. 37,15. 


36. Znowu posłał inszych 


rzekł: synu! idź, pracuj dziś | sług, więcćj niż pierwćj, 1 


w winnicy mojćj. 
29. A on odpowiadając 


tak samo im uczynili. 


37. A naostatek posłał do 


rzekł: nie chcę, ale potóm | nich syna swego, mówiąc: 
[= 


upamiętawszy się, poszedł. 
80. A przystąpiwszy do 
drugiego, rzekł podobnież ; 
a on odpowiadając rzekł: 
idę, panie ! ale nie poszedł. 
31. Któryż z tych dwuch 
uczyni wolę ojcowską? Rze- 
kli mu: ów pierwszy. Rzekł 
im Jezus: zaprawdę po- 
wiadam wam, że was cel- 
mcy 1  wszetecznice wy- 


wszy 
między sobą: 
dzie ; 


uszanują syna mego. 


36. Lecz robotnicy, ujrza- 
onego syna, rzekli 
) tò jest dzie- 
pójdźcie, zabijmy * 
go, a otrzymamy dziedzictwo 
Jego. * Mań.26,3. 4.r.27,1. Jam. 11, 53. 
39. Tedy porwawszy go, wy- 
E go precz z winnicy i 
40. Gdy tedy pan winnicy 


". niebieskie 
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przyjdzie, cóż uczyni onym | wyprawił * wesele s 


robotnikom ? 
41. Rzekli mu: jako zło- 


k J nov; 
swemu. Buk. 14, 16. Objaw. 19, M 


3. I posłał sługi swe, aby 


czyńców srodze ich pozabija, | wezwali zaproszonych na w 


a winnieę odda inszym ro- | sele; ale nie chcieli przy 


botnikom, którzy mu od- 
dawać będa 
swego. 


42. Rzekł im Jezus: 


owoce czasu | mówiąc : powiedzcie zapro. 


IC1e JŚĆ. 
4. Znowu posłał insze sługj 
, 


szonym: otom obiad przy. 


nie | gotował, woły moje i co były 


czytaliścież nigdy w Pismach: | karmnego, pobito, i wszystko 
Kamień, * który odrzucili | gotowe, pójdźcież * na we. 


budujący, stał się kamieniem | sele: 


węgielnym: od Pana się to 


* Izaj. 25, 6. 


5. Ale oni niedbajac ode. 


stało i dziwne jest w oczach | szli, jeden do roli swojćj, a 


*Ps/118, 22. Izaj. 28, 16. 
ńaszych I pagm 083, LERobn 27, 


43. Przetoż powiadam wam: 


drugi do kupiectwa swego ; 
6. A inni pojmawszy * 


iż od was odjęte będzie kró- | sługi jego, zelżyli i pozabijali 


lestwo Boże, i bedzie dane | ich. 


narodowi, czyniącemu owoce 
jego. 
44, A ktoby padł na ten * 


kamień, roztrąci się, a na|onych morderców i miasto | 
kogoby on f upadł, zetrze | ich spalił. | 
8. Wtedy rzekł sługom | 
A usłyszawszy prze- | swoim : wesele, wprawdzie 
dniejsi kapłani i Faryzeusze | jest gotowe; lecz zaproszeni | 


* Izaj. 8, 14,15. t Dan. 2, 34, 


go. 
45. 


* Mat. 21, 35. 


7. Co gdy król usłyszał, roz. | 


gniewał się, a posławszy 
wojska % swoje, wytracił 


* Jer. 25, 9. 


podobieństwa jego, domyślili | nie byli godni. 


się, iż o nich mówił ; 


9. Przeto idźcie na rozstajne 


46. A chcieli go pojmać, lecz | drogi, a kogokolwiek znaj. 


bali sięludu,ponieważ*gomiał | dziecie, wezwijcie na we: | 


Za proroka. * Łuk.7,16. Jan. 6, 14. 


ROZDZIAŁ XXII. 


I. Podobieństwo o weselu, 1—14. II. Faryze- 
nsze pytaja o dawaniu czynszu Cesarzowi, 
15—22. III. Saduceusze zaś o zmartwych- 
wstaniu, 23—33, IV. a Faryzeusze znów o 
przykazamiu najważnićjszćm w zakonie, 
34—40. V. Jezus.zapytuje Faryzeuszów co 
1m się zdaje o Chrystusie, 41—46. 


Å ODPOWIADAJAC Je- 


sele. 

10. A wyszedłszy owi słu- 
dzy na drogi, zgromadzili 
wszystkich,  którychkolwiek 


| 


znaleźli, złych i dobrych, if 


napełniło się wesele gośćmi. 


b 


11. A wszedłszy król, aby | 


się przypatrzóć gościom, oba- | 


zus, znów im rzekł w | czył tam człowieka nięodzia- 


podobieństwach, mówiac : 
2. Podobne jest królestwo 
królowi, 


nego szatą weselną, 


12. I rzekł mu: przyjacie- | 


który |lu! jakeś tu wszedł nie mar | 
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73 on 
szaty weselnój? A 


gł 
„aniemiał. 


18 Wtedy rzekł król sługom: 
DE sj saf 


și rece Jego, 
eari nogi l ręce Jeg 
ZW! zaw szy =. rar Ap do 
map cie go, 1 oai i 
$ mności* zewnętrznych, 

e | ; | m 
zie yłacz 1 zgrzytamie zę 
pędzie I + Mat.8,12. Zuk. 18, 28. 
nów. 5 3 "R 
U Albowiem wielu * jest 

„wanych, ale mało wybra- 
wezwany” > + Mat. 20, 16. 

rch. s 
BIT 15. Wtedy odszedł- 

- * Faryzeusze naradzali 
A jakby oo usidlić w mo- 
Sie, 


É Mar. 12, 13. Łuk. 20; 20. 


y osłali do niego 


uczniów swoich Z Heroda 
nami, mówiąc: Nauczycielu ! 
wiemy, żeś jest Szczery, I dro- 

: Bożój prawdziwie uczysz, 
gi Doźćj | A ib 
a niedbasz na nikogo; albo- 
wiem nie patrzysz na. osobę 
ludzka. A 

17. Przetoż powiedz nam, 
co ci się zdaje? czy godzi się 

awać czynsz. cesarzowi, czyli 
nie? 

18. Ale: Jezus poznawszy 
zlość ieh, rzekł: czemuż mię 
kusicie, obłudniey ? 

19. Pokażcie mi monetę 
czynszową; a oni mu podali 
grosz. : 

20. I rzekł im: czyjże to 
obraz i napis ? 

9 s s . 
AE. Rzekli mu: cesarski. 
R tedy lm rzekł : oddawaj- 
też: tedy, co jest cesarskiego, 

q . aż 
cesarzowi, a CO jest Bożego, 

SER “Rzym. 13, 7. 

9 

hal ad o « .. 
ię, i A usłyszawszy, zadziwili 

` opuściwszy go, odeszli. 


1e. 
16. I 


43 


III. 23. Dnia onego * przy- 


szli do niego Naduceusze, 
którzy mówią, 1ż niemasz 
zmartwychwstamia, 1 pytan 

* Mar. 12318. Luk. 20,27. Dzie.23,8. 
50; 


24. Mówiąe: Nauczycielu ! 
Mojżesz powiedział : Jeśliby 
kto umarł, * nie mając dzie- 
ci, aby brat jego prawem po- 
winowactwa pojął żonę jego, 
i wzbudził potomstwo bratu 
swemu. *5 Moj. 25,5. 

25. Było tedy u nas siedmiu 
braci; a pierwszy pojąwszy 
żonę, umarł, i nie mając po- 
tomstwa, zostawił żonę swoją. 
bratu swemu. ; 

26. Podobnież drugi i trzeci, 
aż do siódmego. 

27. A na ostatek po wszy- 
stkich umarła i owa mnie- 
wiasta. 

28. Przy zmartwychwstaniu 
tedy, któregoż z tych siedmiu 
będzie żoną, gdyż ja wszyscy 
mieli ? | 

29. A odpowiadające Jezus 
rzekł im: błądzicie, nie zna- 


| Jac Pisma ani mocy Bożój. 


80. Albowiem przy zmar- 
twychwstaniu ani się żenić, 
ami za mąż wychodzić nie bę- 
dą, ale będą jako Aniołowie 
Boży w niebie. 

Əl. A o zmartwychwstaniu 
nie czytaliście, eo wam po- 
wiedziano od Boga, mówią- 
cego : 

82. Jam jest Bóg Abra. 
hama, i Bóg Tzaaka, 1 Bóg 
Jakuba? Bóg nie jest Bogiem 
umarłych ale żywych *2Moj.3.8. 
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przyjdzie, cóż uczyni onym | wyprawił * wesele 

robotnikom ? swemu. `` * Uuk. 14, 10 Omay a mi 
4l. Rzekli mu: jako zło-| 8. I posłał sługi swe z 
czyńców srodze ich pozabija, | wezwali zaproszonych n; w 
a winnieeę odda inszym ro- | sele; > sia: 


; ale nie chcieli przyżę: 
2 R ay JŚĆ 
botnikom, którzy mu od-| 4. Znowu posłał insze Aa 


sa będą owoce czasu | mówiąc : powiedzcie zapro. 
ego. szonym: otom obiad pr 
42. Rzekł im J i ja ko 
. Rzekł im Jezus: nie | gotował, woły moje i co był, 
czytaliścież nigdy w Pismach: | karmnego, pobito, i wszystko 
Kamień, * który odrzucili | gotowe, pójdźcież * na we 
budujący, stał się kamieniem | sele. * Izaj. 25,0, 
węgielnym: od Pana się to| 5. Ale oni niedbajac ode 
. O 1 . . & o 
stało i dziwne jest w oczach | szli, jeden do roli swojćj a 
*'Ps.118, 22. Izaj. 28, 16. ; : 
naszych ? Rzym.0,88, 1P a7. | drugi do kupiectwa swego; 
43. Przetoż powiadam wam:| 6. A inni pojmawszy * 
iż od was odjęte będzie kró- | sługi jego, zelżyli i pozabijali 
lestwo Boże, i będzie dane | ich. i War 
narodowi, czyniącemu owoce | 7. Co gdy król usłyszał, roz. 
ego. gniewał się, a  posławszy 
44. A ktoby padl na ten * | wojska * swoje, wytraci 
kamień, roztraci się, a na|onych morderców i miasto 
kogoby on t upadł, zetrze | ich spalił. rora 
* aj. 15. + áy Odie: - 
0. TEn GRE 8. Wtedy rzekł sługom 
45. A usłyszawszy prze- | swoim : wesele. wprawdzie 


dniejsi kapłani i Faryzeusze | jest gotowe; lecz zaproszeni: 


podobieństwa jego, domyślili | nie byli godni. 

się, iż o nich mówił ; 9. Przeto idźcie na rozstajne! 
46. A chcieli go pojmać, lecz | drogi, a kogokolwiek znaj. 
bali sięludu,ponieważ*gomiał | dziecie, wezwijcie na we | 
Za proroka. * Łuk. 7,16. Jan.6, 14. sele. | 


10. A wyszedlszy owi slu 

ROZDZIAŁ XXII. A nl 

E dzy na drogi, zgromadzili 

I. Podobieństwo o weselu, 1—14., II. Faryze- Ć 7 «16 
nsze pytają o dawaniu czynszu Cesarzowi, wszystkich, którychkolwiek 


r TW. a Payzensze mów o | znaleźli, złych i dobrych, 1 
przykazinie, miważaiósztn w zakonie, | napelniło się wesele gośćmi. 
ım się zdaje o Chrystusie, 41—46. 11.. A wszedłszy król, aby 
A ODPOWIADAJAC Je- | się przypatrzóć gościom, oba- 
- zus, znów im rzekł w | czył tam człowieka nieodzi: 
podobieństwach, mówiąc: nego szatą weselna, A 
2. Podobne jest królestwo | 12. I rzekł mu: przyjaci 
niebieskie królowi, który |lu! jakeś tu wszedł nie RJ 


i 


| 


4, Marzvsz, X IL 


jąc szaty weselnćj ? 
zaniemiał. 

13. Wtedy rzekł król sługom: 
związawszy nogi i ręce Jego 
weźmijeie go, 1 wrzućcie o 


ciemności* zewnetrznych,tam | 
c | 


zgrzytanie zę- 


„dzie płacz 1 
będzie P + Mat. 5,12, Łuk. 18, 28. 


bów. i aieia ea 
14. Albowiem wielu * jest 

zwanych, ale mało wybDra” 
EC te PA A 16. 
nych. y 

TI. 15. Wtedy odszedł- 
szy * Faryzeusze naradzali 
się, jakby go usidlić w mo- 
IE * Mar.12,13. Łuk. 20, 20. 


A on | =p 
| azli do 
| którzy a iż 
zmartwychwstania, 1 


50» 


Mojżesz powiedziać : lil 
kto umarł, * mie mając dzie- 


43 
34 
ç - E. b 

TII. 23. Dnia onego * przy- 

niego Naduceusze, 
mówia, 1ż niemasz 
pytali 
* Mar. 13, 18. Łak. 20,27. Dzie. %, 8. 


24. Mówiąe : Nauczycielu ! 
T i I: Jeśliby 
ci, aby brat jego prawem po- 
winowactwa pojął żonę jego, 
i wzbudził potomstwo bratu 

*5 Moj. 25, 5. 

swemu. p 
25. Było tedy u nas siedmiu 
braci; a pierwszy pojzwszy 
żonę, umarł, i nie mając po” 


16. I posłali do niego | tomstwa, zostawi żonę swoj? 
uczniów swoich z Herodyja- | bratu swemu. : 
nami, mówiąc: Nauczycielu ! | 26. Podobnież drugi i trzec!, 
wiemy, żeś jest szezery, i dro- | aż do siódmego. 
gi Bożéj prawdziwie uczysz, | 27. A na ostatek po wszy- 
a niedbasz na nikogo; albo- | stkich umarła i owa mie- 
wiem nie patrzysz na osobę | wiasta. 
ludzka. 28. Przy zmartwychwstaniu 

17. Przetoż powiedz nam, | tedy, któregoż z tych siedmim 
co ci się zdaje? czy godzi się | będzie żoną, gdyż ja wszyscy 
dawać czynsz eesarzowi, czyli | mieli? k A 
nie ? 29. A. odpowiadające Jezus 

18. Ale Jezus poznawszy rzekł im: błądzicie, nie zna- 
GORENEN, rzekł z czemuż mię | jae Pisma ani mocy Bożej. 
kusicie, obłudniey ? 30. Albowiem przy zmar- 


19. Pokażcie mi monetę | twychwstaniu ani sie żenić, 
CZynszowa; a oni m 5 : 


a mu podali | ani za maż wychodzić nie be- 
20 I rzekł E R kę dą, ale będą jako Aniołowie 
obraz i napi T = czyjże to | Boży w niebie. 
2 is į s 
21. Rzel l S 31. A 0 zmartwychwstaniu 
W mu: cesarski. | nie czytaliście, eo wam po 
tedy im rzekł: , SR 


Ai oddawaj- | wiedzi ; p 
cież edy, aj- | wiedziano od Boga, mówia- 
, CSAIZOWI, a co jest Bożego, 


co jest cesarskiego, | cego : 


ogu., * Rzym. 13, 7 ba Jam Jest Bóg Apra- 
N +5 ama, 1 Bóg Izaaka, i Bó 
ád. A usłyszay sp atak > 05 LZAAKA, 1 BOg 

) zawszy, zadziwili | Jakuba? Bóg nie jest Bogiem 


8ię, 1 opuści : 
puściwszy go, odeszli. umarłych, ale żywych. *246i.2,8. 


mmm | 


44 Ś. MaArsusz, XXII. XXIII 
38. A usłyszawszy to lud ł 
zdumiał się * nad nauka je- 

20. * Mat. 7, 28 * 

s >= | nem jego? 

pak 34. Lecz gdy usłyszeli* | 46. Uś pa mu 

~ aryzeusze, że zawarł usta | od 

Naduceuszom, zeszli się ra- 

zem. * Mar. 12, 28. 

35. I spytał go jeden z nich, 
nauczyciel zakonu, kusząc go 
i mówiac : * * Luk, 10, 25. 

36. Nauczycielu! jakie jest 
największe przykazanie w za- 
konie ? 

37. A Jezus mu rzekł: þe- 
dziesz miłował * Pana, Boga 
swego, ze wszystkiego serca 
swego 1 ze wszystkićj duszy 
swojćj i ze wszystkićj myśli 
swojćj ; *5 Moj. 6,5. Łuk.10, 27. 

38. To jest pierwsze i naj- 
większe przykazanie. 

39. A drugie podobne jest 
temuż: będziesz miłował * 
bliźniego swego, jako siebie 

samego. + 3 Moj. 10, 18. Mar. 12, 31. 


45. Jeśli go tedy Da 


; : WI 
zywa Panem, jakże d ną, 


Jest Sy. 
- - d nie mé 
odpowiedzieć i słowa, im 
śmiał go nikt więcćj od Onen | 
dnia pytać. sł 


„ROZDZIAŁ XXIII. 
I. Chrystus wykazuje złe postepki Uczonygy 


w Piśmie i Faryzeuszów i skutki i 
i 
II. Groźba nad J erozolimą, 37—839. D m 


W TEDY Jezus rzekł do 


r „ludu i do uczniów swg. 
ich, mówiac : 

2. Na krześle Moj żeszowóm 
usiedli uczeni w Piśmie i Fa. 
ryzeusze. 

3. Przetoż wszystkiego, cze. 
gokolwiekby rozkazali prze. 
strzegać, 
czyńcie, ale według uczynków 
ich nie czyńcie ; albowiem oni 


„I - bedzie wywyższony. 
przestrzegajcie il 


ROA A A | 
mówią, ale nie czynia. | 
4 „Bo wiążą brzemiona *cięż. 


40. Na tych dwuch przyka- 
zaniach cały zakon i prorocy 
się zasadzają. 

V. 41. Agdy się Faryzeu- 
sze zebrali, spytał * ich Je- 
ZUS, * Mar. 12, 35. 

42. Mówiąc: co się wam 
zdaje o Chrystusie? czyim 

jest synem?  Rzekli mu: 
Dawidowym. 

48. I m im: jakże tedy 
Dawid w duchu nazywa go 
Panem? mówiąc : 

44. Rzekł Pan Panu *memu: 
Siądź po prawicy mojćj, aż po- 
łożę nieprzyjaciół twoich po- 


205 7 2 ELIO T, 
dnóżkiem nóg twoich. 'yla;, 1238. 


na ramiona ludzkie, lecz i pal. 
cem swoim nie chcą ich ru. 
szyć * Łuk. 11, 46. Dzie. 15, 10. 
5. A wszystkie uczynki swo. 
je czynią, aby byli widziani 
od ludzi, i rozszerzają * swoje 
znaki przykazań i przedłu- 
ich * 4 Moj. 15, 38. 5 Moj. 6, 9. 
6. I miłują pierwsze * 
miejsca na wieczerzach, 1 
pierwsze stołki w bóżni 
* Łuk. 11, 48. 
cach. za i 
7. I pozdrawiania na 
rynkach, i aby. ich * na 
wali ludzie: Rabi, Rabı! 


* Mar. 19, 38: 


kie i nieznośne, i kładą je 


żaja podołki płaszezów swo- | 


gdy nim zostanie, czynicie go 


miżeliście sami. 
16. Biada wam, 


45 

Ś. MATEUSZ, rze powiadacie : 

. . zy p a e 

à ; - | ślepi! see swiaty- 

jebie nie po ysiagł na swiaty 

8. Ale wy scp * Babi; ktoby I oo: ale ktoby przy- 

zwalajcie jeden jest mistrz | n1, ra złoto świątyni, zwią- 
albowiem d 7 rácje s1ag = 

4 ale wys / to 


wasz, Chrystus ; *Jak.3,1. | zany i w aa jem 
wszyscy braćmi, wajcie 17. Głupi 1 ślepi Sta czy 
9. I nikogo nie p . | cóż jest większego; ‘eca zło- 
ojcem waszym Thog Oj- | świątynia, która uświęca “ 
albowiem jeden . ie- | to? ; 

coc » wasz, który jest go |*qg. A ktoby przysiegł na 
biesiech. | ołtarz, to nie; lecz ` 


10. I nie pozwalajcie Ha 
nazywać mistrzami, gdyż Pe 
den jestmistrzwasz,Chrys us. 

11. Ale kto z was * naj- cóż 
większym jest, niech będzie czy ołtarz, 
sługą waszym. narar | dar? 

+3 a ać 20. Kto tedy przysięga na 
T: ryż edzie = . : PE 
oii bedzie Ar ołtarz, przysięga nan, Py r4 

*1uk.14,1. | wszystko, co na nim jest; 

21. A kto przysięga na 
świątynię, przysięga na mą 
i na tego, * który w miej 

. . * 1 Król. 8, 13. 
lestwo niebieskie przed ludź- mieszka ; , $ 
mi; albowiem sami nie wcho- | 22. I kto przysięga na 
dzicie, i wchodzącym wejść | niebo, przysięga na tron Boży, 
nie dozwalacie. *luk.1,6. |i na tego, który siedzi na 

14. Biada wam, uczeni w | nim. "AREN s 
Piśmie i Faryzeusze, * obłu- | 28. Biada wam, uczeni * w 
dnicy! iż pożeracie domy | Piśmie i Faryzeusze, obłudni- 
wdów, a to pod pokrywką dłu- | cy! iż dajecie dziesięcinę z 
gich modlitw; dla tego cięższy | mięty i z anyżu i z kminu, a 
sąd odniesiecie. puk 3,4. % | opuszezacie ważniejsze rzeczy 

15. Biada wam, uczeni w | zakonu, sąd i miłosierdzie + 
Piśmie i Faryzeusze, obłudni- |i wiarę; te rzeczy mieliście 
cy! iż obchodzicie morze i| czynić, a onych nie opu- 
ziemię, aby jednego współ- SZCZAĆ. * Łuk. 11, 42. t Qze. 6, 6. 
wyznawca swoim uczynić, a| 24. Wodzowie ślepi! którzy 

| przecedzacie komara, a wiel- 
synem piekła, dwakroć więcój | blada połykacie. 

| |.25. Biada wam, uczeni * w 
wodzowie | Piśmie i Faryzeusze, obłudni- 


przysiągł na dar, który jest 
na nim, związany jest. , 

19. Głupi i ślepi! albowiem 
większego jest; dar 
í który uświęca 


18. Lecz biada * wam, ucze- 
ni w Piśmie i Faryzeusze, 
obłudnicy! że zamykacie kró- 


k. z S. Mamsvsz, ARIII. XXIV. 
ENER Dory oj 1 uczonych w Piśm 
pelne są łupiestwa a niektóry ch * zabijecie i nkp 
- | żujecie, a niektórych ubię 
Jecie w bóżnicach swoic] | 


powściągliwości, * Zuk, 11, 39, 
26. Faryzeuszu ś 
kak r aryzeuszu ślepy! oczyść 
pan è] to, co jest wewnatrz 
czubka M . e 
25a 1 misy, aby i to, eo jest 
zewnawrz, czystóćm było. 
R = wam, uczeni w 
iśmie i Fary ade ; 
par Hea t aryzeusze; Obłudni- | Abla * sprawiedliteso a; 
cy.. Zeście podobni grobom | krwi Zachanojawz + GERS 
pobielanym, które sie wydaja | Barachv; oNJASZA, wyma 
zewnątrz pięknemi ŚR Ss Bil 1 1y asza, któregoście Zą. 
wnątrz pełne sa kości zen 2 7 świątynią i oli 
dock. P Su. OSCI umar- | rzem. +1 Moj. 4, 8. Żyd.n ii 
TER L „wszelakićj mieczysto- | ..86.: Zaprawdę: a. 11 
ści. sad 5 s dz; € i powiadam 
: : przyjdzie to wsz 
> „Tak 1 wy zewnątrz | na plemię e Je 
wydajecie sie i Pir PFSR 
ka zee mig erem spra- | LI. 37. Jerozolimo! Jero. 
maed ymi; ale wewnątrz | zolimo! która zabijasz * pro 
pełni jesteście obłudy i nie- | roków i' kamionujesz tych 
rawości. 5 iebi | 
pra w którzy do ciebie są posyła. 
8. , i a wam, uczeni w | ni: ilekroć chciałem zgromą. 
anioi aryzeusze, obłudni- | dzić dzieci twoje, tak jak 
cy: iż budujecie groby pro- | zgromadza kokosz kurczetą 
roków, i zdobieie nagrobki ; 
sprawiedliwy rch, chcieliście. 
_80. I mówicie: gdybyśmy | 88. Oto, dom wasz pustym 
byli za dni ojców naszych, nie | zostawiony wam będzie. 
bylibyśmy wspólnikamiichwe | 89. Albowiem powiadam. 
krwi proroków. wam, że mię nie ujrzycie odj 
; a : ; 
31. A tak świadczycie sami | tego czasu, aż rzeczecie : bło. 
. SŁ . S -e Diah a5 2 Q 
przeciwko * sobie, iż jesteście | gosławiony, który przychodzi 
PR z 2 . . . 7 . y 
synami tych, którzy proroków | w imieniu Pańskiém. 
tr |: * Dzie. 7, 52. 
pozabijali. ROZDZIAŁ XXIV. 


, 
. è . ać ; 
miasta do miasta ; * Dzie, nya | 


35. Aby przyszłą NA 
wszystka krew Sprawiedli. 
wylana na ziemi od kn 

i 


* Łuk. 13, 84, | 


32. I'w y dopełnijcie miary I. Pan mówi ozburzeniu świątyni Jerozolim: 


oj c ÓW SW 01 ch. skićj,1—2. TI. O znakach majacych poprze: 
388. Zmije! plemię *. ja- 
szczurcze! jakże . będziecie 


mogli ujść przed sadem ognia A WYSZEDŁSZY * Je: 
piekielnego ? Mat fo zus odchodził od świą: 


84. Dlatego, oto, japosyłam | tyni; i przystąpili ueznio: 
do was proroków, 1 mędrców, | wie jego, aby mu uka 


o skończeniu świata, 8—85. ILI. Napomina, 
aby pilnie przygotować sie na dzień sadny, 
86—51. 


swoje pod skrzydła, a nię 


dzić to zburzenie, o przyjściu swojćm i 


| OO 
47 


S CSEYV : 
4, MATEUSZ, zrob F 
<e. |gzy,1 JEADI dE 
na ŚWI” |; je i łrugić 
zabudowe 13, 1 Łuk. 21, ò- li jedni drugic 
* MAT: 19; 1e i i 7 k | 
czyź | bedą. lu falszywych pro- 


ugich wydadzą, 
h nienawidzieć 
* Mat. 10, 22 


PALIW 


ni. -o Totus: g ; 
p "apt m e ezus : / 5 | wie 
Z I rzekł sej vgtkiego” i L |" I add 22 1 zwioda 
nie widzicie tego W sSZY b © p | roków pow stanie p] 
Ą MET "am, DIE 
Tanrawde powiadam Wari, INP SE" 
japrawdę po 4 na. ka- | Wielik ANIE. s 
3 Sahip S * kamień na Ka | 12. A przez rozmnożenie Się 
LONTE ówyby nie był Toz- | bae -E oziębnie milość 
mieniu, który J * Luk. 10, 44. niepraw osel, TE 
zalony. dnia na,| wielu. p 
ga b A. gdy ko: je js kto wytrwa Ż 
DE n przystapii do m zbawion De- 
PR wne rzy st A] ze BY W. ZDAW A ZE 
górze Oliwnćj,P sobność, | do końca, ten NO 486 


niowie na O 
powiedz nam, kiedy 
tanie, i co za Zna 


niego ucz 
mówiac : 
się to S 
przyjścia twego 1 8 
świata ! 
Ja I odpowiadając Jezus, 
rzekł im: patrzcie, „Aby we 
kto * nie zwiódł.  srTes.ż,3. 
5. Albowiem wielu przyj- 


dzie. 
14. I bedzie głoszona ta 
kończenia | Ewangielija o królestwie po 
całym świecie, na świa- 
dectwo wszystkim narodom. 
A wtedy przyjdzie koniec. 
15. Kiedy więc ujrzycie , 
obrzydliwość - spustoszenia, 
opowiedzianą przez proroka 


J EANES sd 
zie od imieniem r VI . P ` 
a WR: : jam jest Danijela, stojac A Pęd AE 
Chm APC] je vio- | świętć zto czyta, niecha 
Chrystus; 1 wielu  ZWwio- | ŚW iętóm, (tc k Ar BE ask 
da uważa.) Łuk. 21, 20. 
5 16. Wtedy ci, co będa w 


- 6. I usłyszycie wojny 1 wie- 
ści o wojnach; patrzeleź, 
abyście się nie trwożyli ; al- 
bowiem wszystko to stać się 


musi; ale jeszcze nie ko- 
niec. z domu swego; 


7. Albowiem powstanie na- | 18. A kto na roli, niech się 
ród przeciwko narodowi, i|nazad nie wraca, aby wziąć 
królestwo przeciwko  kró- | szaty swe. 
lestwu, i będzie głód i mór | 19. A biada brzemiennym i 
i trzęsienie ziemi miejscami. | piersiami karmiacym w one 

8. Ale wszystko to jest po- | dni! 
czątkiem boleśći. 20. Przeto módlcie się, aby 

9. Wtedy was podadzą * w | ucieczka wasza nie była w zi- 
udręczenie, i będą was zabi. | mie, ani w sabat. 

Jać, i eee w nienawiści 21. Albowiem wów czasbędzie 
śnienia miego pa RA o anek ucisk jakiego nie było 

sk Ego. Zak, MT, Jan 62. od poczatku świata aż dotąd, 
A wtedy wielu się zgor- | ani potóm nie będzie, Pe. 19. 1 n. 


ziemi Judzkićj, niech ucieka- 
ją na góry ; 

17. A kto na dachu, niechaj 
nie zstępuje, aby co wziać 


27. Albowiem jako błyska- 
wica wychodzi od wschodu i 
widziana jęst aż na zachodzie, 
tak bedzie i przyjście Syna 
człowieczego. i 

28. Bo gdziekolwiek będzie* 
ścierw, tam się zgromadza i 
orły. * Łuk. 17, 37. 
29. A zaraz po * utrapieniu 
onych dni słońce się zaćmi, i 
księżyc nie da jasności swojćj, 
i gwiazdy padać będą z nie- 
ba, i moce niebieskie poruszą 
się. F * Izaj. 13, 10. Jer. 15, 9. Ezech. 32, 7. 


szkola, shgpol: 2,81. Amos. 8,9. Mich. 3,6, 
30. I wtedy się ukaże znak 
Syna człowieczego na niebie, 
i wtedy narzekać będa wszy- 
stkie pokolenia ziemi, i uj 
Syna  człowieczego, przy- 
choazącego na obłokach * 


i ujrzą | przyszedł potop brał 
E : tak będzie 1 
przyjście Syna człowieczego: 


stanie. 
85. Niebo i ziemia * prze- 
miną, ale słowa moje nie 
przeminą. * Izaj. 40, 8. 
III. 36. A o onym dniu i 
godzinie * nikt nie wie, ani 
Aniołowie niebiescy, 
gam Ojciec mój. "sa 
37. Ale jak było za dni * 
Noego, tak bedzie i przyjście 
Syna człowieczego. Pak 17 302., 
88. Albowiem jak za dni 


onych przed potopem jedli, 
i pili, 1 żenili się, i za mąż 
wydawali, aż do onego dnia, 
którego wszedł Noe do kora- 
bia, 


39. I nie postrzegli się, aż 
i zabrał 


ab.5, 18. . 


tylko | 


43 é b- 
5. By 49 
22: Aezaaiywia f aeu sz, XXIV, z Iv. XXV. KV 
. 5 SKTÓ- I J = GUS . 
E owe dni, nie byloby oca EE z moca i zch A. Mare h A ROZDZIAŤ < pannach, 1—14. 
ne ż s 3 Sa ; = wo : 1ch Nt gstwo o dZIeSIĘ" tach, 14—30. Ile 
nP cało: ale -dla| GL powietawi * Oblaw 17 40. Wtedy będzie UW o a | 1 Fotiepienstwo o taea | az 
pranych będaskrócone owe Z pah % s niołów Swoich roli ; jeden będzie „Pad, 86738. Ostateczny Sęd BO odobn będzie 
SH zgromadzą Za wielkiego 1 drugi zostawiony ; 4, we mły- 5lestwo niebieskie 
kt ki 7 od czterech > Jego 41. 4 „ie przyjęt® . sociu pannom, 
o rzekł oto, tu jest | dnych krań „Wiatrów, od je. nie ; jedna będzie P dziegięciuP woje wyszły na 
Chrystus, albo tam, nie wierz- EA Ae a PO a druga oi dy ponieważ wszy” nie J plubieńca. 
cie. * Mar. 13, 21. Łuk. 17, 28. ` 5 > * 1 Kor. 15, gą 90 wajcie (Ee D 2 2 otkani z ʻo ma- 
: Rych 32. k na AZ R ziny Pan |SP ich pięć 
24. Albowiem powstana fał- RER od drzewa figowego niewiecie,* kt GB, at 8. | 2. A było 7 anah. 
szywi Chrystusowie, i falszy- stni n tego podobień. wasz przyj do so że gdyby drych, 1 boże ję wziąwszy 
wi prorocy, 1 czynić beda lies ; i SIę Już galaz 48. A to wiec ARE a c óréj 3. Owe 8 A wzięły oleju 
znaki wielkie *j cuda. tak. Jego odmładza 1 liście wypu. wiedział gospo | przyjść, | lampy swoje, I Ś 
a A zwieść (gdyby można) i | jest lato ać BA i nie dałby podko- Zwi: z madre wzięty oleju 
wy 16 * Mar. 2 3 cZUYV , : «1 Tes. 5, 2 5 U 4 = s 
25 OR: > Ą 5 wik 88. Tak też i wy gdy u; ać domu swego: E R w naczynia swoje z lampami 
dział óż wam przepowie- |rzycie to wszystko, weał 44. Przetożi wy bądźcie 80- swemi z 
7 . Ń A 3 S s A j . E . A 
26. Jeślib ciej "że Jbliako jest przede || tomi; bo * SYn Cz i ię | 6, A. gdy, a ZJ 
ka ; e i0y wam tedy rze- | drzwiami. przyjdzie w chwili, której mE 2 ał się, zdrzemały się wszy- 
: Oto, na puszczy jest. ni 7 . i dziewacie. i Di 
wychodźcie; A ua mej 34. Zaprawdę powiadam nie A A tedy jest owym * |stkie 1 posnęży. I si 
RISC R o, w komorach, | wam, że nie przeminie to po 45. Kto te 7 . roztropnym 6. A o północy stad SIĘ 
wierzcie. i NE z "| Juga wiernym 1 , A : oniec przy- 
kolenie, aż się to wszystko | A go postanowił pan nad krzyk : oto, oblubieniec przy 


czeladzi swoją, aby im dawal 
okarm czasu swego? w e) 
46. Błogosławiony Ów sługa, 
którego Pan, gdy przyjdzie, 
znajdzie tak czyniącym:. 


47. Zaprawdę powiadam | 8. A 
wam, że go nad wszystkiemi drych: 


dobrami swemi postanowi. 


48. Ale jeśliby rzekł ów zły | 9. 1 odpowiedziały owe mą- 
sługa w sercu swojóm: odwle- 


ka pan mój przyjście swoje, 


49. I począłby bić współsłu- 
gi, a jeść i pić z pijanicami : 
50. Przyjdzie pan owego 


chodzi ! wyjdźcie przeciwko 

niemu ! FS: 

7. Wtedy obudziły się wszy- 

stkie owe panny, 1 przyrzą- 

dzały lampy swoje. 

głupie rzekły do mą- 
dajcie nam oleju 

swego; bo lampy nasze gasną. 


dre, mówiąc : bynajmnićj, aby 
czasem nam i wam nie zabra- 
kło ; idźcie raczój do przeda- 
jących i kupcie sobie. 

10. A gdy odeszły kupować, 


sługi, dnia, którego się nie przyszedł oblubieniec, 1 te, 
spodziewa, i godziny, którćj | które były gotowe, weszły z 


nie wie; 


nim na wesele; i zamknięto 


51. I rozetnie go, i wyzna- | drzwi. 


czy mu dział równy zobłudni- 
kami; [tam będzie * płacz i | drugie 


em zębów.  *Mt.8,12. 


11. Leezpotóm przyszłyiowe 
vle panny mówiąc: panie, 
panie, otwórz * nam !* Tuk, 18,35, 


PR 0) 


b 


My”. By BRE 


50 


A 
2 

D j ] 
A: oh odpowiadając 


reg rę h 
BRE zaprawdę powiadam 
wam,” nie znam was.” Mat.7, 2. 
„18. Czuwajcież * tedy ; bo 
=a wiecie dnia ani godziny 
yi Sa Tdi Jo 
órćj Syn człowieczy przyj- 
dzie. À 1 Kor, 16, 18, Efez. 6, 18. Kol..4, 2. 
Gaw Bi N. 5, 6. 1 Piońr. 4, 7. r. 5, 8. 
il. 14. Albowiem jak czło- 
Wiex Do) Ap >, Ją a y g 
a = odjeżdżający zwołał 
siungi swoje, 1 oddał im 
majętności swoje; 
* Mam. 13, 24 
d y . . aj 
15. I dał jednemu pięć ta- 
L 


lentć ; 
lentów, a drugiemu dwa, a| 


irzeciemu jeden, każdemu 
według zdolności jego, tzaraz 
odjechał, | | 

16. A poszedłszy ów, który 
wziął pięć talentów, robił 
niemi, i zarobił drugie pięć 
talentów ; i 
17. Podobnież i ten, który 
wziął dwa, zyskał także dru- 
gie dwa. 


S. .Marmvsz, XXV. 


wnijdź do radości 
go. 
a A przystąpiwszy i + 
ttóry był dwa talent iE 
rzekł ; wanie | dac, Wziął 
: panie! oddałeś `? 

dwa talenty, otom- dr a 
dwa talenty zyskał niemi, 
23. Rzekł mu pan jeg 
dobrze, sługo dobry e s 
ny! byłeś wierny nad Rd 
łóm, wieleci poruczę ; winie 
do radości pana swego. ` 
„2h A przystąpiwszy i ten 
który był wziął jeden talent 
rzekł : panie ! wiedziałem. 
żeś człowiek srogi, że żniesz. 
[gdzieś nie siał, 1 zbierasz, 
gdzieś nie rozsypywał ; i 
25. Bojąc się tedy, posze. 
dłemi skryłem talent twój 
w ziemię; obo masz, co jest 
twego. 

26. A odpowiadające pan je- 
go, rzekł mu: sługo zły il 


5a 
pana Sire. 


4 


18. Ale ten, który wziął | gnuśny ! wiedziałeś, iż żnę, | 
jeden, „odsżediszy, wykopał | gdziem nie siał, i zbieram, 
dół w ziemi i skrył pieniądze | gdziem nie rozsypywał ; 


pana swego. 


27. Powinieneś więc był dać 


"19. A po długim czasie | pieniądze moje wekslarzom, a 
przyszedł pan owych sług, i| ja  przyszedłszy, wziąłbym 


rachował się z nimi. 

20. Tedy przystapiwszy ten, 
który był wziął pięć talen- 
tów, przyniósł drugie pięć 
talentów, mówiąc: panie ! 
oddałeś mi pięć talentów, oto, 
drugie pięć talentów zyska- 
dem niemi. 

21. I rzekł mu pan jego: 
dobrze, sługo dobry i wier- 


“ny! nad malém byłeś wier- 
nym, wiele ci poruczę;|g 


eo jest mojego, z lichwą. 

28. Przetoż weźmijcie od 
niego ten talent, i dajcie te- 
mu, który ma dziesięć talen- 
tów. 

29. Albowiem każdemu, * 
który ma, będzie dano, i obfi- 
tować będzie; a od tego, 
który niema, i to, co ma, be- 
dzie odjęte. meS 88%. 
30. A niepożytecznego slu- 
e wrzućcie do ciemności Z% 


z =" 51 


ex7 Vi n 
W y zee agi- 
; gs2 A - albo w wiezie 
5. MATEY = neli chorym alDO ' £ NY do 
lzie łącz dzić hi yrzychoc ZHISM) 
trznych, tam beaz, a. „a |ia 3 Po 
r Ta P * Jib: *» m p 
pea RE ie zebów ._ | cieble AC król, 
*j zgrzy Ta i dy przyjdzie 40. A odpowiacej k eid 
n é oO( y 7 t à Á b x 5 C é J Via- 
JEL. 81. 2 iea hwalc gwo- say : zapraw C Re “LSS 
gyn człowieczy w ch: Anioło- rzecze IB cokolwiekeśćić 
-2s i wszyscy ŚW z na | dam * za „tych brac 
Jê] sa wtedy usiądzie * 8 uczynili i dnemu % zk sd 
wie z nima, WE i $ "mniejszy > 
j ' Yy gWwOJEJ* h najmniej + Mąż. 10, ©- 
kort p" > woromadzone eae i tym 
92, I bhead? 5 1.: noa | ście UCZ) ym, 
JA. BO” e e naro j A ecze > 
szystki 41. Potóm T7 p 


d niego W 5 
przed 1 jednych od dru ryja będa po 


z demnie, PF", $ i 
iert ny, który zg0%60 


: t o 
gich, jako paso”. pem, 14 10 
ogien i aniołom 


d kozłów. 2 Kor- 5, LU. 


owce O gl 

awi owce po pre PI ia 

88. I postawa nę o le- | wany jest dy ja: Ma E ak.18, $> 
rojój, w kozy P . | Ps. 6,9. „Mat. T 23: „419 

wicy SWOjJćJ» jego: + dzaj. 30, 53. ką sad AB > 

wd król tym, | 42. Albowiem samne a $ 

a n j nie daliście mi jeŚĆ ; pragną 


łem, a nie daliście mu Brae 
43. Byłem gościem, 4% nie 
przyjęlście mię ; nagim, zj 
nie przyodzieliście mię ; cho- 
rym iw więzieniu, a Nie na- 
wiedziliście mię. 3 NĄ! 
. SRO = DIĆ: 7 | owieczą 1 

Jem, i daliście mi pić; by-| 44% Tedy mu oap karać 
lem gościem, i przyjęliście oni, mówiąc: Panie: 1edy- 
mię;t + aj. 58,7. Bzech.18,7. | śmy cię widzieli łaknacym, 

, Zy + 18, 2. R = 5 = 

36. Bylem nagim, 1 przyo- albo pragnącym, albo go- 
dzieliście mię; byłem cho- | ściem, albo nagim, albo cho- 
rym, 1 nawiedziliście mię ; | rym, albo w więzieniu, & Nie 
byłem * w więzieniu, i przy- | służyliśmy ci? 
chodziliście do mnie. pim} 16 | 45. Wtedy im odpowie, 
87. Tedy mu odpowiedzą | mówiąc : zaprawdę powia- 
epramciodliwi, mówiąc: Pa- | dam wam, czegościekołwiek 
wii kiedyżeśmy cię widzieli nie uczyniłi jednemu. z tych 
R DEHA i nakarmiliśmy | najmniejszych, i mnieście nie 
(e. OZ a” uczynili. 

oiliśmy cię f ra > 
o Thi d > A a 0 46. I pójdą ci na meke % 

>. L kiedyśmy: cię widzieli | wieczna ; ale sprawiedliwi do 
ae ine i a; prawledhwi do 
gościem, i przyjęliśmy cię? |; ME Ą 
albo „ot. JJE 7 ee! | żywota wiecznego. Joyga 
‘vo nagrm, 1 przyodzialiśmy an. 5, 20. 


cię ? ROZDZIAŁ XXVI. 


. È P ó i ` : 51 
89. Albo kiedyśmy cię sk an mówi o śmierci swojćj, 1—2. II. Ka* 


którzy będa po prawicy Jego i 
pójdźcie, blogosiawiem A 
mego ! odziedziczcie KPóre- 
stwo wami zgotowanć od za- 


łożenia świata, 
35. Albowiem * łaknałem, 


i daliście mi jeść; pragne 


plani. naraqzają się nad j 
> się nad zguba jego, 3—5. 
III. Niewiasta namaszesa go olejkiem,6—B8, 


mmm ||| 


5 $ 
2 ważki S. Marevsz, XXVI. 


~- ACaSZ So zaprzedaje, 14—925, = 

ROR CA 

zs ix PORĘ Osadzenie go na salere, 

otr zapiera się Jezusa, 69—75. 
[STAZO się, gdy dokoń. 
„czył * Jezus tych Wszy- 

stkich mów, iż rzekł do u. 
O N o ięzh 

2. Wiecie, iż po dwuch 

dniach będzie wielkanoc, i 
, Byn człowieczy będzie wyda- 

ny, aby był ukrzyżowany. 

AT. 3. Wtedy się zebrali 
przedniejsi * kapłani i ucze- 
nı w Piśmiei starsi ludu do 
dworu najwyższego kapłana, 
którego zwano Kaifasz. > 

4. I naradzali się, jakby Je- 
zusa zdrada pojmać i zabić;| 15. I rzekł im: eo mi chce. 

5. Lecz mówili: niew świę- cie dać, a ja go wam wydam ? 
to, aby nie powstał rozruch | A oni mu odważyli trzydzie. 
między ludem. ści srebrników. 

III. 6. A gdy Jezus był w 
Betanii, w domu * Szymona 
trędowatego, Baj 

= 7. Przystąpiła do niego nie- 

wiasta, mająca słoik alaba- 
strowy olejku bardzo koszto- 
wnego, i wylała go na głowę 
jego, gdy siedział u stołu. 

8. Co widząc uczniowie je- 
go, rozgniewali się, mówiąc: | miasta, do pewnego człowie- 
1 na cóż ta strata? ka,i rzeczcie mu: Nauczy- 

9. Albowiem można było | ciel mówi: czas mój blizko 
ten olejek drogo sprzedać, i | jest, u ciebie będę obchodził 
rozdać ubogim. wielkanoe z uczniami swoimi. 
10. Co poznawszy Jezus,| 19. I uczynili uczniowie, 
rzekł im: dla czego przy- |jak im rozkazał Jezus, 1 
krość niewieście tój wyrzą- | przygotowali baranka. 
dzacie ? Dobry bowiem uczy- | 20. A gdy wieczór nadszedł, 
nek spełniła względem mnie. | usiadł u stołu z dwunastoe 


11. Albowiem ubogich za- | mą. 


wsze * macie z soba 
mnie nie zawsze miéć sed r 
cie. *5 Moj. 5,11. Mag, Ye 
12. Bo ona wylawszy a 
olejek na ciało moje, uczy 
a to ku pogrzebowi men 
18. Zaprawdę powiada, 
wam: gdziekolwiek ża 
ogłaszana ta Ewangieliją > 
całym świecie, i to, co i 
uczyniła, będzie opowiadan 
na pamiatke jéj. s 
„IV. 14. Wówczas odszedł 
jeden * z dwunastu, którego 
zwano Judaszem Iszkaryjo. 
tem, do przedniejszych ką. 
płanów, * Mar. 14,10. Łuk. 22, 3, 4, 


bności, aby go wydać. 

17. A pierwszego * dnia 
przaśników przystąpili ucz. 
niowie do Jezusa, mówiąc 
mu: gdzie chcesz, abyśmy 


ranka wielkanocnego ? 
* 2 Moj. 12, 15. Mar. 14, 22. 


16. I odtąd szukał sposo. 


przygotowali pożywanie þa- | 


18. A on rzekł: idźcie do 


53 
$- 
XXV ieśń 


zaśpiewawszy * 
ok w rę Oliwna. maria 26. 
à “m rzekł Jezus: 
brazicie SIĘ, 
albowiem 
* paste- 


Ś. MATEUSZ, 
g1. A gdy jedli, rzekł: za- 
rawdę * powiadam wazny, 
jeden z was wyda mię. ph 

22. I zasmuciwszy SI . 20 |ze mnie téj nocy; 
dzo, poczęli RÓW „e cia napisano : uderzę aas 
, L + 4 g 
każdy z nich: miałżebym ] rza, i będą rozproszone, w 
Ę (> odpowiadając, trzody. dy Ja * zmar- 
AS . który umaczał ze- 82. a £ poprze dzę was 
mae ; misie ten mię twychws 3 € * Mar. 14, 28- 
mną rękę W ; do Galilei. > i 
wyda. 33. A odpowiadając Piotr, 
24. Wprawdzie Syn ge skl mu : choćby się WEZ ž 
wieczy odchogć? TE p a. p z SERIA ja, się 
sano o nim; ale blada F""" | . nie obaazikka 5008 
piekowi temu przez Nie A mu Jezus: Za- 
Syn człowieczy wydany |%0- wd wiadam ci, iż tój 
staje! dobrzeby mu było, | prawde PO: + niż kur za- 
dyby się był nie narodził | nocy, pierwój > £ si. zaj 
Okien pieje; trzykroć się + Jan 18, 8. 
iadajac Judasz, | przesz. | R 
m capon ia gl czy *35. Rzekł mu Piotr: choć- 
aN al ask b z toba miał 1 umrzeć, 
to ja, Nauczycielu ? Rzecze | bym a zlewa 
mu: tyś powiedział. nie zaprę Się å 


V. 26. A gdy oni jedli, 


"AL. Wtedy im 


1ZY ŚĆ O 
wy Ww szy scy 


N 


dobnież i wszyscy uczniowie 
wszy * Jezus chleb, i | mówili. 
M 0 łamał, ij VI. 36.. Wtedy przyszedł 
dawał uczniom i rzekł: bierz- | Jezus z nmi na miejsce, Ktore 
cie, jedzcie, to jest ciało |zwano (rietsemane, 1 rzekł 
moje. ar, te EE W ia| UCZBLOB: Siedźcież tu, do- 
27. A wziąwszy kielich i | póki, odszedłszy, będę się tam 
podziękowawszy, dał im, mó- | modlił. ; 
wiąc: pijcie z tego wszyscy ;| 87. A wziąwszy z sobą Pio- 
28. Albowiem to jest krew | trai dwuch synów Zebedeu- 
moja nowego testamentu, | sza, poczał się smucić 1 trwo- 
która się za wielu wylewa na | żyć. | 
odpuszczenie grzechów. 38. Tedy im rzekł Jezus: 
29. Ale powiadam wam, iż | smętna jest * dusza moja aż 
nie będę pił odtąd z tego |do śmierci; zostańcież %u, i 
owocu winnćj latorośli, aż do | czuwajcie ze mną. * 71%. 


dnia onego, gdy go będę pł| 89. A postąpiwszy trochę, 


a Wami nowy w królestwie | padł * na oblicze swoje, mo- 
Ojca mego. 


dlae się i mówiące: Ojeze mój, 


4 


R 


aka t hap kisib 
$ elch ; a wszakże nie ja- 
ko Ja chcę, ale jako Dy. „7%. 

40. Tedy przyszedł do ucz. 
Mow, 1 znalazł ich śpiacymi 
rrzekł Piotrowi: takżeście to 
nie mogli jednój godziny czu- 
wać ze mna? 

41. Czuwajcież i módlcie 
się, abyście nie popadli w po- 
kuszenie ; duchci jest chetny 
ale ciało mdłe.* ` Atar. 4,88: 
42. Powtórnie znów odszedł. 
szy, modlił się, mówiąe : Oj- 
cze mój, jeśli mię nie może 

ten kielich minąć, tylko -że- 
bym pił, niech się stanie wola 
* Twoja. © *Tuk. 22, 42, 
„48. A przyszedłszy, znalazł 
ich znowu śpiacymi; albo- 
wiem oczy ich były obcią- 
żone. 

44. I opuściwszy ich, znowu 
odszedł i modlił się po raz 
trzeci, też same słowa mówiac. 

45. Wtedy przyszedł. do 
uczniów swoich i rzekł im: 
śpijcież już i odpoczywajcie ; 
oto się przyblżyła godzina, 
1 $yn człowieczy będzie wy- 
dany w rece grzeszników. 

46. Wstańcie, pójdźmy ! oto 
się przybliżył ten, który mię 
wydaje. 

VII. 47. A gdy on jeszcze 
*anówił, oto, Judasz, jeden 
zdwunastu, przyszedł, a z 
nim wielka zgraja z mieczami 
1 z kijami; od przedniej- 
szych kapłanów i starszych 
luda ; * ax. 14, 48. buk.22,47. Jan. 18, 8. 


«48, Ale ten, który go wyda- 


Ś. Maurnvsz, XXVI. 


wał, dał im 
wiąc: kogo 
JeSt ; imajcie 
49: zaraz 
do Jezusa, rzekł. 


był Znak 
pocałuję 
go. 


wał go. 
z 
50. Ale mu rzekł 
Przyjacielu!  pocoś 
szedi? Wtedy prad 
wszy, rzucili się na Jai pr 
pojmali go. "R 
51. A oto, jeder 
któ RE c. OJ 
tórzy byli z Jezusem, wyc; > 
gnął rękę, i dobyl mit 
p Zą 
swego, a uderzywszy o: 
kapłana najwyższego, uc i 
2 (U 
mu ucho. ; 
52. Wtedy mu rzekł J eT: 
włóż miecz swój w miejsce 
Jego ; albowiem wszyscy, któ. 
rzy się do miecza wezmą, od 
miecza posit ot atol: 9,6; 
53 iC DOO Objaw.13, 1. 
58. Czyż mniemasz, że nie 
mógłbym teraz prosić Ojea 
swego, astawiłbymiwięcćjniż 
dwanaścielegijonów Aniołów? 
54. Ale jakżeby śię wypeł: 
nily * Pisma, iż.się tak stać t 
musi p *'12..58.12, "dT Łuk, 24, 26, 
55. Onéj godziny mówił Je- 
zus do * zgrai : jak na zbójcę 
wyszliście z mieczami i z ki- 
jami, pojmać mię; codzień 
siadałem u was, ucząc W 


Ne 
` 


świątyni, a nie pojmaliscie 
mię. “Mar, 14,48. 


sma prorockie. Wtedyucznio- 
wie jego wszyscy Ť opuści- 


> 28: 
wszy go, uciekli. A 


56. Ale się to wszystko * 
stało, aby się wypełniły Pi- 


AŚ! 
4 RYZ. WS. PSE EE E AMEA 
Ś MATEI « Wtedy najwyższy ka 
r 24 jð. Er * "na oie, MMÓ* 
nil i azaty SWOJE: 
:() »0]1n 3 „zdarł SZL „> 88 27) 
y 57. AG: 4 go do | pian To ynanii | cóż Jee 
a orzywiedlł ~ Po Ja- | wiae biua gwiadków ?. © 
Jezusa, | e T gzego kap ać i Lezebu jemi swiece = Z pr r. 
Raifasza, NAJWY E ani Ue |PO._ | oraz Sł -szeli plU4mE! 
A yk" j€ byli zebrani sr Łoście teraz Sty? 
71e . +°] . SCHZ 
na, SW”. mie i starsi 14.% -o 1eg0 17 A 
wej gr PIŚMÓNO S en. stwo Je~. 5 „daje? 4 
p Wo Piotr szedł 22, m ;6. Cóż się jips ko © go- 
"i aż do dworu NAJWY "| ać odpowiadajęć, jw - 
zdaleka aż <a wszedłszy | 0%. = gt śmierć! p” 
szego kaplana ; ami, aby | 42161 JOnt OC Jwalina oblicze 
F 5 siedzial Ze sługami, * 67 "Wtedy piwa dk, Aa 
jam. 3 sF : „Łe ami , 
widzieć komie- . .. æ ka- jego, 1 cart gk? Sak 
rzedniejSi 1, | drudzy go policz 1. 10, 3 
59. Ale Pr. i cała Rada | H uczy 5 * 12. 50, 6- EE AM 
ani i starsi EA i sne. prorokuj na” 
Usem 1i falszywego świade- | 68. Mów Ri AE A BA 
szu Kal 4 J z aby hrygt SIE | z%0 CIĘ Aiii 3% 
ezusow1i,ad) | Chrystusie A 7 ? 
Ciwa pennie + Mar. 14, 55. zd 69. A Piotr zewnatrz 
go na Śmierć a doGaż | SDP" nę podWarzY: 
aleźli; 1 cnociaz | siedzial na  } i jedna 


"60. Alenie zn 
wielu fałszywy 


; rzecież nie | g 
„zychodziło, PY T, Ge- 
ilen A na ostatek wystę | z Jezusem Gaia. zen. 18, 17. 
gą ; ~e 1 św1ađ- *Mar. 14, 66. DURK. 575 Y PTE 
piwszy dwaj falszyv TOA on się zapar! prze, 
| oma ten mówił: wszystkimi, MOW aes 
- % | wiem coi MÓWISZ. 


61. Rzekli : 
mogę zburzy 
Bożą, i w trze 
dować ją. RZ 
692. A wstawszy najwyższy 
kapłan, rzekł mu: me nie 
odpowiadasz? COZ to 
rzeciwko tobie świadczą 5 
63. Lecz Jezus milezal. 
odpowiadając najwyższy Ka 
plan rzekł mu : zaklinam cię 
na Boga żywego, abyś 
powiedział, czyś by jest Chry- 
stus, syn Boży ? 
64. Rzekł mu Jezus : tyś 


é świątynię 


ch dniach zbu- 


* Jan. 2, 19. 


powiedział; nadto powiadam | 
wam: odtąd ujrzycie Syna |i przysięgać : 


człowieczego siedzącego n 


prawiey Majestatu, 1 przy- |p 
chodzącego na obłokach nie- | 


* Mat. 16, Y. Mar. 14, 62 


bieskieh. 


h świadków przystą 


ci | Nazareńskim. 


A-| przysięgą : nie znam 
ka- | człowieka. 


nam | łój chwilce ci, 


* | wa twoja wydaje. 


dj „4 
50 


piła do niego J o 
ziewka, mówiąć : i tyś 55 


71. A gdy on wyszedł do 
insza, 


j = W = 
przysionka, Ujrzaża go 
| orzekła tdo' tych, s€0< tam 


byli: a ten był z Jezusem 
aparł się Z 


zo. I znowu z 
tego 


738. A przystapiwszy po ma- 
co tam stali, 
rzekli Piotrowi: prawdziwie 
|ityś jest z nich; bo cię imo- 


74. Tedy się począł zaklinać 
nie znam tego 
a | człowieka; a zaraz kur Za- 
ial. 

75. Ł wspomniał Piotr * as 
- | słowa Jezusa, który mu był 


S. Mateusz, XXVII mmm || 
| 59 


z nim dwaj *zbóicy 3 y j 
prawic jo  zbójcy, jeden po | den z nich, wziął <VII. XXI TIL. R 
IE lewicy. pełnił ja octem” Sabkę i å MATEUSZ; XA mocy * sabacdje, gdy JU% 
39. WZ 2 „zaje, B.. | madnzciy m, a włoż,. P Pi | REST pierwszy 
: Gl. którzy mimo * rzemę, dał mu pie RAD Ten yrzyszedłszy do +" | świtało ne p rzy saas 
przechodzili, bluźnili prze- 49. . drudzy a sagi 68. An o ciało prz | iak tygodnia, p pha 
ciwko ro kiwając głowa- P i KE patrzmy > Cz p: dą | t Pilat rozkazał oddać Mary ja Magdalena be czyć x 
mi swojemi.  *?5.22,8. Ps. 100, %, dzie liasz J przyj Wtedy id. gy OOP OWACZY 
40. I mówi bawić i aby go Jb ciało; „wazy ciało, | MAFYJ e, 16,1. Zasko24,1- R ie 
ki WRC „ALICO KOŃwa. | „5 0.- 4 W 59. A Józef wę rzeście- A oto stało się wiet 
lasz świątynię, i w trzech |. © a: Jezus ZAWO owinał je W czyste pr“ 223 x zemi; albowiem 
5 É: ~ E OWU E a Z aw mo zesiel 6 4 . TA z 
eh bdag i J% ratuj zk r e BHOSUKA A wieją.) radło ; sł je w nowym RR Y, Pański zstąpiwSZy H 
siebie samego ; jeśliś jest Syn oddał ducha. "ng l 60. I złożył je Y był w Anio mzystąpił 1 odwa i 
Boży, zstąp z krzyża LV. 51. A oto, zasł | orobie swoim, hay talikrażyć ni 5d tworu, iusiadina 
Ss zi świabyni i Uhn © a sa przy WAANS | kamien 
41. Także i przedniejsi ka świątyni rozerwała gi i opoce wykuł;aF Tonen ks 
. . J - | dwoje od gó ; (© M otwór grobowy nia. as iako 
piani z mezonini gy Piśmie, i Je ła | dwa mf im, odszedł 3. A była postać J050 Bi ła 
i . PEs H e zes : : Boża: elki $ e . e : L cy ia 
Z BEA nasmiewajac się, A rozpadł: erni i sl w k s była tam Maryja Ma- plyskawiea, a szata jego DIE 
MOÓW1 JS = ra c C y. 2 kd: a i M ` d o Maryja, sie- 4 . SRC 
e A LON. 3,14, odalena 1 ruga IKO snieg. A 
42. Inszych ratował,* a sie- ma SIĘ | ObWiorzyj | 3 ac naprzeciw grobu. 4 p A ze strachu pu EE 
. Ai . 3 [a ] Cla, > YJ 4 z. 4 . à A p . isi yk- 
bie samego ratować nie może; | byli zasneli ki; RA który VI. 62. A nazajutrz Po wiki zadrżeli stróże, 1 stali się J 
MORE 22 p A DSE , A : I HARE a 
jeśli jest kr ól Izraelski, niech 53 Ay. > Ta zę: i przygotowania, >, a nić Fa- | PY martwymi, | Mjakc 
teraz zstąpi z krzyża, a uwie- y szy zgrobóy sie przedniejsi Kapta 5. Ale Aniol * odpowie Z 
N EO a ja Pw alla jego ryzeusze do» Pilata! t przy- | JĄC rzekł do niewiast: me 
we lasta świ świac: panie ! AR ORC - boć wiem, iż 
eszi ao miasta świętego; 63. Mówiąc: e n bójcie się wy ; boć p. i 
Jezusa ukrzyżowanego EZu- 


48. Ufa w Bogu, niechże 
go * teraz wybawi, jeśli go 
miłuje ; boć powiedział : 
jestem Syn Boży. “Ps 22,9. 
44. Także też i zbójey, któ- 


pokazali się wielu. pomnieliśmy sobie, 


54: Wtedy setnik ici coy  dzicierpowiedział, gey | 
nim Jezusa strzegli, widzę żył: po trzech dniach zmar- 
trzęsienie ziemi, i to, co sę  twychwstanę. Só 

64. Rozkaż tedy zabezpie- 
ób aż dó dnia trze- 


j Mar. 16,5. 
dy jeszcze ie Ar 
6. Niemasz go tu ; albowiem 

| powstał z martwych, jak po- 
wiedział ; chodźcie, oglądaj- 
* miejsce, gdzie leżał 


i 
| 
| 


pi i 

pi 

I J . P TE . Ę A SA l 

| rzy byli z nim ukrzyżowani, wiąc : prawdziwie to był Sm  <ZYĆ ST zowie | cie c 

| uragali mu. oży. ciego, żeby czasem uczniowi Pan + Mat. 27, 60. 

I AZ Ke Da oh bylo dpp wiele nie Jogo R e as 7. A prędko idźcie 1 po- 

° F | a o 1 L „ki A Sat” A s z 

wiast zdaleka się przypatr. USTACH g0, P wiedzcie uczniom jego, że 


stała * się ciemność po wszy- 
stkićj ziemi aż do dziewiątćj 
godziny. ~= War. 15, 38. 
46. A około dziewiatćj go- 
dziny zawołał Jezus głosem 
wielkim, mówiac : Eli, Eli, 
lama Sabachtami! to jest, 


i 4 | Vi, IŻ powstał Z mar- 
acych, które były przyszły owi 1% p< 
ada m UOR twych ; i będzie ostatnie oszu- 
za Jezusem z Gralilei, poslu- P 
arag 947 stwo gorsze niż pierwsze. | 
©56. Między któremi byl 55 Pein Pilat ; macie |80 ien 
Riegyjażktn zdalem Matyja E zabozpieczcie | tea zyszedł U 
b; af m ba ai: = jak umiecie. 8. Tedy wyszediszy prędko 
Boo bamój  Boż 2. dla R Z i q nare 66. A oni poszedlszy, zabez- | * z grobu z bojaźnią 1 z ra- 
a Rdz 2076 HD CZE matka synów Ziebedeusza. pieczyli grób strażą, opie- dością wielką, biegły oznaj- 
muś mię opuścił ? cj V. 57. A gdy był wieczor, Pane a a aao, Manaia 
KOREAI 1 n J czętowawszy kamien. i zniom Jego. zuk 34.0. 
47. A niektórzy ze stojacych | przyszedł * człowiek bogaty ć 9. A gdy szły, aby oznajmić 
tam, usłyszawszy to, mówili : | z Arymatei, imieniem Józef, ROZDZIAŁ XXVIII. - 
I. Zmartwychwstanie Pańskie, 1—10. TI. 


> uczniom jego, oto, Jezus za- 
Z = O s OW A 
Flijasza ten woła. który też był uczniem Je Kapłani przekupuja straż, 11—15. III. 


szedł im drogę, mówiac: badź. 
48, + + a Gik ron | 71 * Mar. 15, 42, 43, Zuk. 28, 50. ` Chrystus wysyła Apostołów, by ogłaszali A O? = s 
I Zaraz P obiegiszy Je- | ZUSa. Jan. 19, 88, Bwangieliję po całym świecie, 16—%. Cle pozdrowione. A one 


zmartwychwstał ; 1 oto, po- 
przedza was do Galilei; tam 
go ujrzycie; otom wam po- 


60 


przystąpiwszy, uchwyciły się 
nog jego i ubiali jego. > 

10. Wtedy im rzekł Jesus: 
nie bójcie się: idźcie, opo- 
wiedzcie braciom moim, aby 
poszli do Galilei, a tam mię 

ujrza. K 

II. 11. A gdy one poszł 
oto, niektórzy pi ma PR 
szedłszy do miasta, oznaj- 
mili przedniejszym kapłanom 
wszystko, co się stało. 

12. A ci, zgromadziwszy się 
ze starszymi i naradziwszy 
się, dali niemało pieniędzy 
żołnierzom, : 

18. Mówiąc: opowiadajcie : 
uczniowie jego w nocy przy- 
szedłszy, ukradli go, m 
spali. 

14. A jeśliby się to do sta- 
rosty doniosło, my go prze- 
konamy, i was bezpiecznymi 
uczynimy. 


S. MaATEvsz, 


ťĂ aa 


XXVIII. 
TS A oni wziąwszy 


dze, uczynili, jak ich naw 
no. rozniosło się to Aa: 
po. 


wiadanie między } 

do dnia Roa, 
Mie i 16. Lecz jeden 

uczniów poszło do Gali] A 


ami a 


z 3 F Gi 
górę, gdzie im był * n lna 
cz ł J A azną. 

JA Jesus. Mar. 14, 


17. A ujrzawszy go,uwielb;) 
jego; lecz niektórzy wątpił 
15. Ale Jezus przystą > 
wszy, mówił do nich, i rzeki 
dana mi jest * wszelka mo, 
na niebie i na ziemi. "at, 
19. Idźcie tedy, i czyńcie. u 
czniami wszystkie * narody, 
chrzeząe je w imię Ojca i Sy. 
na i Ducha Świętego; M: 
20. Ucząc je przestrzegąć 
wszystkiego, com wam przy. 
kazał. A oto, Jam jest z 
wami po wszystkie dni, aż do 
skończenia świata. Amen. 


wen 
mó 


NGIELIJ A 


Ś. MARKA 


EWA 


wpDŁU G 
. i TOZ- 
gchyliwszy BIE: 4 
zemyka u JERO, gn. 


zcił wo- 
ZEL 
9 


dzien, 
wiązać T 
wia. 4 


* was chr 
as będzie chr 


+ Jan. 1, 28- 


Duchem Świętym. Dzie. 1, 5 


BE 91—28. V 
Kapernaum, horych 
VI. wielu Choryć”» cy 

w one 


nego W wi 
Piotra, 29 


VIIl.itr 


OCZAĄTBK. [. 9. 
P Jezusa Chrystusa, Syna | dni, że PY aklejskiego> i 


po "jak napisano U YĆ a RE panda 
A osy4am anie. e 
ków: oto, Ja P obliczem ka. I zaraz wystąpiwszy „© 


Anioła swego prze 
twojóm, który 75% 
twoją przed tobą. 
3. Głos wołającego na pu- 
szczy : gotujcie „drogę A 
Pańską; proste czyncie ścież 


z * Izaj. 40, 3. 
ego. 

a Jan chrzcił * na pu- 
szczy, i głosił chrzest upa- 


wody, ujrzał rozstępuję 
i ducha jako gołę- 
bia nań zstępująceg0:  , 
11. I stał się głos Z nieba : 
jest Syn, mój A a b 
i si o. 
w którym mi SGP Ted, 


12. A zaraz Duch wypędził 


* Mat. 4, 1. 


tuje drogę 


* Mal. 3, 1» 


iętani dpuszczenie | go na puszczę. , 
EE chów, na Pete. | 18. I „był tam na puszczy 
5 I wychodziła do niego | przez czterdzieści dni, będące 

! i Jero- | kuszony od szatana, a był ze 


cała kraina Judzka, 
zolimczycy ; a wszyscy b i 
niego chrzezeniw rzece J orda- | żyli mu. : 
nie, wyznając grzechy swoje. TII. 14. Lecz potem, gdy 
6. A Jan przyodziany był | Jan był uwięziony, przy- 
sierścią * wielbladową, i pa- szedł Jezus * do Galilei, gto- 
sem skórzanym około biódr | sząc Ewangieliję o królestwie 
swoich, a jadał t szarańcze i | Bożćm, “Mat. Laa 
miód leśny. 2% +4 13M. | 15, I mówiąc: wypełnił 
7. I głosił, mówiąc: idzie | się czas, i przybliżyło się kró- 
za mną * możniejszy ode- |lestwo Boże: upamiętajcie 
mnie, któremu nie jestem go- | się, i wierzcie Ewangielii. /, 


yliod | zwierzętami, a Aniołowie słu- 


2 


Pr SP PIPĘ 


GZ 2 ęc  AE 
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16. A 
nad morzem G 


brata Jego, z 


kami. * Mat. 4, 18. 
cie 


* rybakami ludzi. `“ Meć.4, w. 


15. A oni zaraz opuściwszy 


*sieci swoje, poszli za nim. 
* Mat: 4, 22. 


19. A stamtąd trochę od- 
szedłszy, ujrzał Jakuba syna 


17. I rzekł im Jezus : pójdź. 


za mną, a uczynię was | zu 


S. MAREK, I. 
przechadzając * się | wielkim 
alilejskićm | ø 
jskić O. 
ujrzał Szymoną i Andrzeja, j 
RJ apuszczających 
Sieć w morze ; „bo byli ryba- 


i wyszedł z 


27 „I wylękli się ws 

tak 1ż się wzajemnie 8 yi 
mówiąc : cóż to jest? Pytal 
za nowa nauka, iż moin 
duchom nieczystym dg 


le 


0 
AWęt 


TAE 0z 
Je, 1 Są mu posłusznie ^ 


28. I rozeszła się w 
nim prędko po caléj kra: 
nie, leżacćj około Galilei „aj 
V. 29. A wyszedłszy % 
raz z bóżnicy, przyszli do dą 


ieść 


Ziebedeuszowego i Jana, brata | 11 Szymona, i Andrzeją 


jego, w łodzi naprawiających 


SIECI. 


Jakubem i Janem. * Mat.sy 
30. A * świ 
świekra Szymon 


20. I zaraz ich powołał; a leżała w gorączce, o ezóm 


oni,zostawiwszy ojca swego 
Zjebedeusza w łodzi z czela- 
dzia, poszli za nim. 

IV. 21. Potóm weszli * do 
Kapernaum ; a zaraz w sa- 
baty wszedłszy Jezus do bó- 
żnicy, nauczał. We. l: 


wnet powiedzieli. 

31. I przystąpiwszy pod. 
niósł ją, ujawszy za rękę; , 
zaraz ja goraczka opuścih i 
posługiwała im. 
VI. 32. A gdy nadszedł $ 
wieczór i słońce zaszło, przy. 


Š Łuk. 4, 88, 


22. I zdumiewali się nad * nosili do niego wszystkich 


nauką jego ; albowiem on 
uczył ich, jako mający moc, a 
nie jako uczeni w Fiśmie. 

* Mat. 7, 28. 


28. A był w bóżnicy ich | 84. I uzdrowił wielu, któ. 
cz owiek, * mający ducha nie- | rych rozliezne choroby trapi 


czystego, który zawołał, a” 


24. Mówiąc: ach! eóż my |a nie dopuścił mówić dyja 


z toba mamy, Jezusie Naza- 
reński? przyszedłeś wytra- 
cić nas? wiem, kto jesteś, 
żeś święty Boży. | 

25. I zgromi go Jezus, 
mówiąc: umilknij a wynij dź 
z niego. 


26. I potargawszy go duch 37. A znalazłszy go, rzeki 
nieczysty, zawołał głosem | mu: wszyscy szukają cię. 


którzy się źle mieli, i opęta. 
n ch ; * Mąń. 8,16. | 

38. A całe miasto zgroma 
dziło się do drzwi. 


ły, i wygnał wiele dyjabłów, 


błom ; bo go znali. 
35. A bardzo * rano przede 
dniem wstawszy, wyszedl 1 
odszedł na puste miejsce, 
tam się modlił. r point 
36. I pośpieszyli za nim Szy: | 
mon i ci, którzy z nim byli; 


s I j 
; MARES; 5 K ; jest 
bs „ernaum, 1 usłyszano; b 
PA iy | c 
dy 1m rzekł idźmy E domu je tak 

e Tych miast- | b wnet zeszło SI 
e do przyległych kazal;| © „, gięi przede drzwia- 
ok, abym 1 tm." |-wielu, ść sę mogli, i opo- 
bom + na to przy Sa, Zak, 8, | mi zmieścić. yo 5 

S e of" bóźnicach ich | wiadał im 10 300 * n10- 
39. I kazał W P ia I prz szli do nieg ; 
39. 4 lilei, i wygan 3. p qne które- 
RO całej GA sac sparaliżowa O „Łuk. 5, 13- 

riabł f i niosło 
dyjab y przyszed o czterech przystą- 


dor 40. I w 
IL. waty; prosząć 
3 1 a 
-< przed pin: Da | 

dając p =, 
kolana, 1 m Z 
chcesz, możesz MI 


e oczyść! Je 
Fasi Mat, 8, 2,3. 


41. A tak Jezus zmiłowa- 


wszy SIę; wyciągnał ue 

tknął się gol rzeki mu : 8, 

badź oczyszczony : 
42. A gdy to wyrzekł, za- 


raz odszedł trac 


43. A przygroziwszy mii | uczonyć 


Jezus, zaraz go odprawił, 


44. I rzekł mu: patrz, abyś swoich 


nikomu nie powiadał ; ale idź, 
okaż się kapłanowi, 1 ofiaruj 
za oczyszczenie swoje to, Co 


pa R PE Eo 
rozkazał * Mojżesz, na SwIa- jednego Boga 


s < * 8 Moj. 
dectwo przeciwko nim. 14,4. 


45. Ale on odsżedłszy, po- 
czął wiele opowiadać 1 TOZ- 


sławiać te rzecz, tak iż Jezus | muż tak myślicie w sercach 
nie mógł już jawnie wejść swoich? 


do miasta, ale był na ustro- 


nin na miejscach pustych. | raliżowanemu: 


ówiąc mu: jeśli | dach, gdzi 
łazmawszy £ 
wrozach na loże, 
do- | rém leżał sparaliżowany- 


ich, 


1d niego, 1 grzechy twoje. 
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ić nie MOSE 4 
ić n z był Jezus, 4 WJ 


o, S uścili po pa- 
go ioje, na któ- 


- A widząc Jezus wiarę 
I araiżowanemu : 
rzekł sparalżowam 5 
synu!  odpuszczone są å 
J 
> r 

6. A byli tam niektórzy Z 
ych w Piśmie, którzy 
siedzieli i myśleli w sercach 


7, Czemuż ten takie mówi * 
bluźnierstwa ? któż może 
grzechy Ť odpuszezać apaan 
t Izaj. 43,25. 

9. A zaraz poznawszy Je- 
zus duchem swym, iż tak w 
sobie myślą, rzekł im : eze- 


9. Cóż łatwiej jest, rzec spa- 
odpuszezone 


I schodzili się do miego ze- |są ci grzechy, "czyli rzec: 


wsząd. 
ROZDZIAŁ IL 


T. Jezus uzdrawia 'sparaliżowanego, 1—12. 
IL. Pan w domu Mateusza je z celnikami, 
13—17. III. Broni uczniów swoich pod 
względem postu, 18—22. IV. i rwania kło- 
sów w sabat, 23—28. 

ZNOWU przyszedł po 


Ze 


kiku * dniach do Ka- 


wstań, weźmij łoże swoje 1 
chódź? 

10. Ale żebyście wiedzieli,* 
iż Syn ezłowieczy ma moc na 
ziemi odpuszczania grzechów, 


rzekł sparaliżowanemu: ę6-* 


11. Tobie mówię: wstań, 


EA cca 


e  . a 


szczą P 
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domu swego. 
12.1 on x i 
. Ton wstał zaraz, i wzia- 
wszy łoże swoje, wyszedł 


w obec wszystkich, tak iż się | oblubieńc 


wszyscy zdumiewali i chwa- 
lili Boga, mówiąc : nigdyśmy 
nie takiego nie widzieli. 

II. 18. I wyszedł znów nad 
morze, a wszystek lud przy- 
chodził do niego, aeaa A 


14. A mimo idąc, ujrzał * | łaty z sukna nowe 


Lewijego, syna Alfeusza, sie- 
dzacego na cle, i rzekł mu: 


7$ 

Ź | 2: dE 

pójdź za mną! a on wsta- | rój szaty, i staje się sat 
[s 


wszy, szedł za nim. *Mat.9,9. 
15. I stało się, gdy siedział 


= m aa 65 
a> | > MAREK, II. 
J-0że swoje, a idź do| 19. I rzekł į 


m Jezus; 


liż moe > 
| oga towarzysze moh 


bieńca pościć, póki z nimi lu, 
oblubieniec? póki „ 1% 
póki z sob. 

zo a mają, nie mo R 
pościć. SĄ 

20. Ale przyjdą dni, eq 
nich wzięty będzie obp 
mec, a wtedy pościć S 
| ch 
one dni. eaa 


217A m l i 
nikt nie wstawia x 
gO W szą 
starą; bo inaczćj jego at 
nowa ujmuje nieco od sa 
rozdarcie. * Mat. 9, 16. ki 
22. I nikt nie leje wina mł 


u stołu w domu jego, że | degowstare statki; boinaczę 
wielu celników i grzeszników | wino młode rozsad | 

5ł siedział AN ) za statki 
wespół siedziało z Jezusem i | i wycieka wino, a statki się 
z uczniami jego ; bo ich wie- | psują; ale wino nowe ma byi 


lu było, i chodzili za nim. 
16. A uczeni w Piśmie i 


wlewane w statki nowe. 
IV. 28. I stało się że szedl 


Faryzeusze widząc go,że jadł | Jezus*w sabat przez zboża, i. 
z celnikami i grzesznikami, | zaczęli uczniowie jego idąc 


mówili do uczniów jego: 
czemu z celnikami i grze- 
sznikami je i pije? 


é * Mat. 12, 1. Łuk. | 
rwaćtkłosy.+ mj jęz 6 1 6 | 


24. Ale Faryzeusze mówili. 


do niego: oto, czemu ci czy. 


17. A usłyszawszy to Jezus, | nią w sabat, czego się nie go. 


rzekł im: nie potrzebują 
zdrowi lekarza, ale ci, co się 
źle maja; nie przyszedłem, 
wzywać * sprawiedliwyc 
ale grzesznych do upamięta- 
nia się. * Mat. 9, 13. 
III. 18. A uczniowie Jana 
* i Faryzeuszów pościli, 
przyszedłszy mówili do nie- 
go: czemuż uczniowie Ja- 
na i Faryzeuszów poszczą, 


a twoi uczniowie nie 
* Mat, 9, 14, Łuk, 5, 88, 


dzi czynić? 
25. A onim rzekł: nigdy. 
żeście nie czytali, co uczyni 


h, | Dawid, gdy niedostatek cier 


piali łaknął on i ci, którzy 
nim byli ? 
26. Jako wszedł do domu 


a | Bożego za Abijatara, kapłana 


najwyższego, * i jadł chlebj 
pokładne, (których się me 
godzi jeść, tylko + kapl 


po- |nom) a dał i tym, którzy 1 


S + +] Sam.21,6. t2 Moj, 2 00 
nim byli. 3 Moj.$,31. r. 24,9. 


I 
J AREK II aj 4 sap Tu- 
ai l + T z Jerozolimy; . az 
: 4 t dla | EFA Jordania, 1 Ch, BUT" 
zeki Im: sabat Ć. 161,12 Za- Ty A 
ayo I rzekł IM: "| nie|meni%" kali około LyTU _ 
złowieka uczyniony; | rzy mieszkali < Tió 
ów Ila sabatu. sędonu, W WADZE z kie 
człowiek dasa?” złowieczy JydO! łyszac jak w jelkie 
28. Dla tego”Sy i + Luk. 6, 5 | stwie, $ J SY i 
jest Panem 1 sabatu. rzeczy CZJ”*> 
III. niego. 


AŻ i gwoin, 
ROZDZIAŁ e - a% uczniom 8 
RO go uschTa rękę, 9. 1 rozkaz awszZe W po- 


zarawia majęć” 10 Jezusa, 6-13: - Yódke mieli Z 
P n , j O 7: 
T aby ł e odu ludu, aby 


Lud ciśnie Się € stu Apostołów» > f 
SET bie przeciw Fa- gotowiu Z pow 

14—19. ; sA 

rzeuszom, 20 %5; xhg- | go nie cCisnẹn.- ; 3 
WSZEDŁ znowu do * bo. 510 Albowiem ich wielu 
I nicy, a byttam czloyick, | Są, wiał, tak iż nań padai 
który miał rękę uschła. 12, 9, io. CR AA 3 dotknać, ci, którzy 
2 y * podstrzegali go, a aoir tie ŻY: 

A owi, aby | HO i „po 
go też W sabat uzdrowi Ao] 11. A duchy nieczyste g A 
uśitygazk ROB Ek wala mówiac: tyś 

BE Vroke uschła: | nim, 1 f q 
kowi, który miał rękę t Ae e) 

é k. jest Dyn SM ; u 
w n RE nich: * czy | 12. Ale on wielce ich gro 

j si lobrze czy- | mił, żeby go nie objawiali. 
godzi się w sabat do a y e E ea 
ié. czy też źle czynić: CZAO- SE api ne P, I We 
ka zachować Gy też za- | zwał * do siebie tych, Rh 

2 . . 

. . . + = Mat. 19, 12. Z1 
bić? a oni milczeli. * =” 2. | rych sam chciał, 1 przys 


e s * Mat. 10,1. Mar. 6,- 
5. Tedy spójrzawszy po nich 


III. Ustanowieni 


niego. Łuk. 6, 13, 13. r.9,1., 
z gniewem i zasmuciwszy się III. 14. I ustanowi ich 
nad zatwardziałością Serca |dwunastu, aby z nim byl, 3 
ich, rzekł onemu człowieko- | żeby ich wysłać dla opowiz- 
wi: wyciągnij rękę swoją ! | dania Rwangieli, 

i wyciągnął; ji przywrócona | 15. I żeby mieli moe uzdra- 
została do zdrowia ręka jego | wiać choroby i wyganiać dy- 
jak i druga. jabłów : 

II. 6. Tedy wyszedłszy Fa- | 16. Szymona, któremu dał 
ryzeusze, naradzali się * | imię Piotr; 

zaraz z Herodyjanami prze- | 17. I Jakuba, syna Zebe- 
ciwko niemu, jakby go stra- | deuszowego, i Jana, brata 
CIĆ. "ale M | Jakubowego (którym dał 
7. Ale Jezus z uczniami | imię Boanerges, to jest syno- 
Eo ustąpił p: morze, a | wie gromu) ; 

[= Gallo te iani Jada. | Bartiowicja © e GF 
kió Jaja dz- artłomieja, 1 Mateusza, 1 
F | "* | Tomasza, i Jakuba, syna AI- 


gz" ko 
06 


Ś. Mark, III. IV. 


ponse x, IV- „cechy opt- 
. A á, MAREK, B grzZECIY | 9.10 
feuszowego, 1 Tadeusza, 1 | synom. ludzkim b k a | i nie były U a, Mat. 18, M Takai 
Szymona Chananejczyka SZCZ : n Deda p aco swoja * | „cżomejami:,% 0%: ch : DIS 
19. © Jud Y ery One, 1 bluźnierst Du. + do nich W D% | aa  uoaidji GRO UPS tn 
e. £ Judasza Iszkaryjota, kiemibykolwiek bluż Wa, ja wit Go te, g| 13 I rre” go pođobiet- 
który go też wydał. 29. Ale kto. bl użmii , atuchaji  ozsjewcă wysze” | „gozujmiecie kto zrozamie= 
TY. 20: T przyszli do domu. | wko * Dachon > „Przegj, eE ; y | stwa ? A EE nić podobień- 
I zgromadził sie znowu lud niema odpuszcz l Awiete N STAC. d i Yo ate ody rozsiewa 1 ża W agy ITE 1] L 
t. . Gij S 3 Si eni 4 f sta S U O N, roay 4 > è 
tak iż nie mogli ani chleba | ale winien jest ana więk | 4 1 adło podle drogo | gwai * ów TozsIE- 
jeść. 0 * Mat, 12 La sądu Wieczną, że jedno pa kie przyleciały; E 4 Rozsiewca c b + Wat. 13 18. 
; + 13,81. Zuk, 12,10. 1 Ją ` aki niediesK | 1% d 79 8 
9 2 . n.5,] al 1 ni | Yy, "5 
„21. A gdy o tóm usłyszeli | 30. Bo mówili: maaa | 7 adły je: ło n| wasto „„y podło drogo 
s 3 R . 3 » OIC U ud: € 4 W Z. j ETOLA g > 7 
1980 powinowaći, przyszli, nieczystego uch : 8, Drugie zaś I b nia| 1% A: któr -a rozsiewa 
; oma ć : AS 3 - A sa zyste, g | 1, ONE E ocdki 
ods rozumu. matka * j : "cało wiele AIONA E e. ii Lowa BR U . ian È WY” 
> TE e j jego, a. stolac DP miało Wie Joc że nie maso] BASY w: zi szatan I J 
22. A uczeni w Piśmie, domem, posłali d A R e weszło, dla tego 30 | raz przy chod 
GR sz40, 


A= e APP 


w Serca 


którzy byli przyszli z Jerozo- 


aO C O 4) J j si ane 

ořepþokiéj 210m1; | biera słowo: WEAN? 

. pa 7e 54 9 sra i 
limy, mówili: iż ma * Bel- 


kazali go za é Z z 
go zawołać. °g. A gdy słońce weszło; WY* |, 
oi a) 


32. A lud siedział okolo 


U Mat. b, 46 


- ich. > l naga DA opo- 
<a s z - 3 -, korzenia Me | ** = którzy na Op": 
zębuba, i „że przez książę- | niego, i rzekli mu: oto +. See ło. r n se pa -scach posiani, 
E iabłó: PRZE r: SREBRA A ło. . zgstych mejseasa ro ” 
bly dyja. AN NEO dy JA- | tka twojai bracia twoi szuką na jeran padło między | czyć.) ś kóz j ody usłyszeli 
A Mat. 9, 34. r. 12,24. Zuk. 1i, i5. . . p 1 5 > $ 28 | q a {U YE RC; 
> y ~ | Ja ciẹ przed domem. 7. vzrosło cieżmied By Ch 


| nA = adościa 

28. T WE ich, mówił | 38. A odpowiedział im, mó Fak i Ai owocu nie dało. | słowo; R r p 

do nich w podobieństwach : | wiac: któż jest matka moją, Et. P sadlo na ziemię | przy jomJt> oa korzenia Ww 
jakże „może szatan szatana i braćmi moimi? "PA e Ri sli plon bujno | aeae odian po- 
wyganiać? 34. A spójrzawszy do kol > sid, irosnacy ; 1PTZJ= | sobie, ale i š aoi teek 
24. A jeśli królestwo samo po tych, którzy koło niego. Ka. ło jedno trzydziestokro- tem, gdy PRE e dla sło- 

w sobie będzie rozdzielone, | siedzieli, rzekł: oto matka a a ae sześćdziesiecio- albo prześlac te 

nie może się ostać one kró- | moja, i bracia moi! | ys a inne stokrotny. wa, nebere GATE; 

lestwo. 35. Albowiem ktobykolwiek | 


A. ianymi międz 
9; I mówił im: kto mauszy | 18. ka sapni shichsję. 
. 77 * . ` A G 5 . E Q p. a E m $ 
25. I dom, jeśli sam prze- | czynił wolę * Bożą, ten jest | ku słuchaniu, niechaj słu: | ciernie, są ci Je 


ciwko sobie będzie rozdzielo- | bratem moim, i siostra moją cha. j > AMIE troski świata *¥ 
ny, nie może sie ostać ów |i matka moja. doki A 10. A. gdy * sam jeden był, ; 15. Ę 
dom. 


podobieństwo tego, i omamienie bogactw, 


rtali go © to 
p3 - z dwuna- 


ROZDZIAŁ IV. 


26. Tak też jeśli szatan po- 
wstal przeciwko sobie same- 
muijest rozdzielony, nie może 
się ostać, ale koniec bierze. 

27. Nikt nie może sprzętu 
mocarza, wszedłszy do domu 
jego, rozchwycić, jeśli pier- 
wćj mocarza onego nie zwią- 
że; a potóm dom jego zra- 

buje. 


I. Podobieństwo o rozsiewcy, 1—25. II. Kró. 
lestwo Boże podobne jest do wzrastajaccyo 


Uciszenie burzy morskićj, 85—41. 
J ZN OWU poczał * uczyć 
przy morzu ; i zgroma- 
dziło się do niego wiele ludu, 
tak iż wstapiwszy w łódź, 
siedział na morzu, a Wszy- 


stek lud był przy morzu na 


] „8,4% 
7z1eM1. * Mat. 18, 1,2. Luk. s, 


nasieniai ziarna gorczycznego, 26—84. IL, | 


ci, co przy nim byli 
stoma. EA 
11. A on im odpowiedział: 


* Mat. 18, 10. 


i pożądliwości innych rze- 

L 1 . 
czy, wszedłszy  zaduszają 
słowo, i staje się bezowoe- 


wam dano wiedzieć tajemni- 
cę królestwa Bożego ; ale 
tym, którzy są obeymi, wszy- 
stko się podaje w podobień- 
stwach ; 


12. Aby patrzac * patrzyli, 


n ém. *] Tyme'6, 17. 
20. A posianymi na dobrą 
ziemię, są ci, co słuchają sto- 
wa, i przyjmują je, i przyno- 
szą owoc, jedno trzydziesto. 
krotny, a drugie sześćdzie- 


ale nie widzieli, i słuchając | sięciokrotny, a inne sto= 


28. Zaprawde powiadam | 2. I nauczał ich wielu rze- 
wam, że wszystkie grzechy | czy w podobieństwach, a mo- 


sluchali, ale nie zrozumieli, | krotny. 
żeby się czasem nie nawrócili, | 21. I mówił im: czyliż 


68 $ 
S. MAREK, IV. 
przynoszą * świecę, aby wsta- | 31. Jest jako * „; 
kk. Pra pod korzec albo | czyczne, które aati Zo 
a. i czyliż nie dla | bywa w ziemie Tas VSI 
50, aby w świecznik jest ze wszystkie] p amejaa 
wstawiono? * Mat. 5, 15. Zuk. 8, 16. AE 1 nasion $ 
> = "RADE z1em1. "Par 1 NĄ 
(22. Bo nie nie masz * ta- 32. Ale gdy byy a 
. A z „5 Va wa: | 
„ode coby nie miało być | wzrasta, i bywa mie Slang 
~ . z „AS z 
ao A się nie stało | wszystkie jarzyny, i że naj 
skrytego, aby na jaw nie | szcza oałezie wiajy:. {OZ 
wyszło. * Mat. 10, 26. tuk. 8, i T.1212; sa Ba wielkie, tak a 
28. Jeśli kto ma uszy ku 
słuchaniu, niechaj słucha ! 


pod cieniem jego moga sobi 

s. gniazda ptaki niebię 

skie. 3 
24. I rzekł do nich: patrz- 
oo: czego słuchacie; jaka 
. . . c 
miarą mierzycie, taka wam 


33. I przez wiele tat; 
podobieństw mówił * doi | 

będzie odmierzono, a będzie 

wam przydano, którzy słu- 


słowo, tak jako słuchać mo 
chacie. * Mat. 7,2. Tik. 6, 38. 


ży * Mat, 13, s4. 
4. A bez podobieństwa n; 
; mówił do nich: A 
25. Albowiem kto ma, be- EA 
kak: zak p a kto nie ma, | kładał. 
1 to, co ma, będzie od niego | III. ; i 
odjęto. TG sk 12, r. 25, 29. Łuk. 8, € kz dnia, i me do Mich te. 
II. 26. I mówił: takie jest | czór : przeprawmy 
królestwo Boże, jako gdyby | drugą stronę. 


* Łuk, 8, 2, 


człowiek wrzucił nasienie w | 36. A 


rozpuściwszy lud, | 


ziemię ; 

27. A spał i wstawał we 
dnie i w nocy, a nasienie we- 
szło i urosło ; gdy on nie 
wie. 


wzięli go z sobą, tak jak byl | 


W łodzi ; alei inne łódki były 
przy nim. 

87. I powstał gwałtowny 
wicher, a wały biły na łódź, 


28. Boć ziemia sama z sie- | tak, że się już napełniała. 
bie owoce wydaje, naprzód | 38. A on w tylnéj części ło- 
trawę, potóm kłos, a potóm | dzi spał na wezgłowiu ; i obu- 
zupełne zboże w kłosie. dzili go i mówili mu: Nau- 

29. A skoro się zboże do- | czycielu! nie dbasz, że ginie- 
stoi, wnet gospodarz“ zapu- | my? 
szcza sierp; bo żniwo przy- | 39. A ocknawszy się, zgromil 
szło. wiatr, i rzekł morzu: umil- 

80. I mówił : do czego przy- | knij a uśmierz się. I prze- 
równamy * królestwo Boże, | stał wiatr, i stała się cisza 
albo jakiém jepodobieństwem | wielka. 
wyrazimy ? *Mat.18.5. | 40. I rzekł im: * czemuże: 


uczniom swym wszystko Wy. 


* gdy już był wie. 


sie ma. 
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ście | o wiary”, oe wiel- | 1 sa wyg jal Z 7 gÓrać 
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E T bali SIę boj jo dru- | K A. byłu s ieprzów 
41. ats cod, 00 O" 4], każ zoda W 3, 30. 

; mówi! . je mU1| a * trz » Mat. 3 
AlE dż jest DONI © amp wielka , agla. EE 
gich : „któ -Z0 5% posłuszne "| która się P’ i go W szysCJ 
wiatr ji morz” "+ 12 1 POS wiae: posziij 

WSZ VW. -» dyiabli, 71 c tmy W 
ROZDZIAŁ „, 1r, nie. ogion jeprze, abyśmy 
, aneS0; =~  0—34. Ą S 
r. Uzdrowien? Pe nającći» Si Dan Zil Je- 
wiasty KIWO „ónki Jarm , % nie wes 4 Zaraz 
rakrzeszeni® Ć e "Za roll 
Wskr z PRA LI SIĘ 15 I pozw owe du- 
PRZEŁ krainy Gada- FEA wyszedlszy + w one 
morze do, SE a Żuk.$26. | ZUS. -* |. weszli W 
e; + Mat. 8; h chy pieczy ste, ie OWA 
ARR wyszedł Z lodzi, wieprze; i porwała s5 ze (a 
] A O y ; TO- V , e 7. £ mor M 
kz mu zabiegi cić a | trzoda Z MEC, tysię- 
A . ma acy s h OKO: 
bów czlowiek, maj było ić y w morzu. 


j Į 
cy) 1 potonęty » > 
14, A pasący wIep'*". 
i o to w mieście 1 we 
wsiach ; 1 WA aby 

6 to, co się stalo. ; 
o 1 przyszli do Jezusa, 1 
ujrzeli onego, który był ope- 

ział obleczony + 


TA rste 'O ; . A S 
nieczysteg -ał mieszkanie W 


3. Który mı uż „Si 


robach, a nie mog 
fańcuchami ZWIĄZAĆ, prod 
4. Gdyż będąc Często pe 
A . . 2 . a 
tami 1 Jańcuc ha WM 
Ì 5 etg - 
ńcuchy zrywam, 1 pẹ i 
łańcuchy zry We 


ie mógł g 
szył ; a nie o 


ukrócić. boi: 
5 A zawsze wednie 1 W 


tany, że sied ) 
rzy zdrowym umyśle; onego, 
w którym było wojsko dyja- 


na górach w grobach 


RO Oc. WORA: ZS aao 
„SR AE. ki" A = którzy to widzieli, 

6. Ujrzawszy tedy Jezusa opowiedzieli ım, CO działo się 
zdaleka, biegł i uwielbi | z onym opętanym, 1 O Wie- 
jego ; przach. 


17. Tedy go poczęli * pro- 
kim, rzekł: cóż mam z tobą |sić, aby odszedł z granie 
Jezusie, Synu Boga najwyż- | ich. ZUZA 
szego? zaklinam cię przez | 18. A 
Boga, abyś mię nie trapił. | prosił 


7. A wołając głosem wiel- 


gdy wstąpił w łódź, 
go ów, co był opę- 
aby mógł być przy 


6. (Albowiem mówił mu: | tanym, 
wynijdź, duchu nieczysty, z | nim. 

tego człowieka !) 
9. I zapytał go : 
imię? A on` 


l l 19. Lecz mu Jezus nie do- 
i jak ci na | puścił, ale mu rzekł: idź do 
on odpowiadając, | domu swego, do swoich, a 


O 
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oznajmij im, jak wielkie rze- | 
czy Pan ci uczynił, i jak sie | 
nad toba zmiłował. j 
TI. 20. Tedy odszedł i po- 
ezął opowiadać w Dziesięcio- 
grodzie, jak wielkie rzeczy 
czynił mu Jezus; i dziwo- 
wali się wszyscy. 

21. A gdy się znów Jezus 
przeprawił w łodzi na druga 
stronę, zebrało się do niego 
mnóstwo ludu ; a on był nad 
morzem. 

22. A oto, przyszedł jeden 
z przełożonych * bóżniey, 
imieniem  Jair, i  ujrza- 
wszy go, przypadł do nóg 
jego. + Mat. 9,18. Zmk. 8, 41. 
23. I prosił go wielce, mó- 
wiac: córeczka moja kona, 

pójdź, włóż na nią ręce, 
aby była uzdrowiona, a 
będzie żyła. I poszedł z 
nim. 
24. I szło zanim wiele ludu, 
1 cisnęli go. 
25. Tedy niejaka niewiasta, 
która*od lat dwunastu krwo- mówił, przyszli słudzy ol 
tok miała, *3M9-16,%. Mat.9,%. | przełożonego bóżnicy, mó. 
26. I wiele ucierpiała od | wiac: córka twoja umarł, 
wielu lekarzy, i wydała | czemuż jeszcze trudzisz nau. 
wszystko, co miała, a nie | czyciela? i 
jéj nie pomogło, owszem, | 36. Ale Jezus skoro usly: 
jeszcze więećj jéj się pogor- | szał to, co oni mówili, rzekl 
SZyłO ; do przełożonego bóżnicy : nie 
27. Usłyszawszy * o Jezu- | bój się, tylko wierz! 
sie, przyszła z tyłu między | 37. I nie pozwolił nikomu 
ludem, i dotknęła się szaty | iść za sobą, tylko Piotrowi! 
jego ; "duk. 6,1%. r.8,4. | Jakubowi, i Janowi brati 
28. Bo mówiła : jeśli się | Jakuba. 
tylko dotknę szaty jego, be- | 38. A przyszedł * do domu 
dę uzdrowiona. przełożonego bóżnicy, i uj 


29. I zaraz wyschło 
krwi jéj, i poczuła na 
że jest uzdrowioną od 
roby swojćj. ri 

80. A wnet poznawszy > | 
zus sam w sobie, że z 7 aj 
moc wyszła, obrócił sie SR 
du i rzekł: kto sie dotk UJ 
szat moich ? ) NJ 

81. I rzekli mu uczniow; | 
jego : widzisz, że cię ten wil 
ciśnie, a mówisz: kt | 
mnie dotknał ? | 

82. I spójrzał w koło, był 
ujrzeć tę, która to uczyniłą. 

33. Ale niewiasta ona z by. 
jaźnią i zedrżeniem, wiedzą | 
co się w nićj stało, przystą 
piła, i upadła przed nim ; 
powiedziała mu wszystki 
prawdę. | 
34. A on jéj rzekł: córko! 
wiara * twoja uzdrowiłą cię: 
idźże w pokoju, a badź zdro. 
wą od cierpienia swego. 

* Łuk. 8, 4$, 


TII. 85. A gdy on jeszce 


tód 
ciej 
Cho., 


© Sip 


Ś. MAREK, 
3 


i płaczących, 
+ < x - 
cie 


/ zgiełk, 
aż te o zada GiE nt. 
I pardzo narzekający h. o, zekł 
os 'Wszedłszy tedy, rzeki | 
) zgiełk czynicie 1 


Q 
e 


« : czemu s A R a 
T aczecie? dziecię nieumarło, | 
płacz Pak * Jan. 11, 11. 2O 
ale * ŚP a L8 
"0 T śmie 

40. I 

Ale on 

kich A Z a 
Tie dziecięcia, i tych, któ- | cz 
pasar 7 


nim byli, i wszedł tam, | 

dze dziecię leżało. 

Sa Tujawszy dzieweczkę za 
~ rzekł do nićj: Talita 


rzy Z 


a co się wykłada : km wkładając na nich ręce. isss 
czko (mówię ci) wstań! II. 6. I dziwował się nie- 
"2 T zaraz dzieweczka | dowiarstwu ich i obchodził* 
wstała, i chodziła ; miała bo- | okoliczne miasteczka, nau- 
wiem lat dwanaście. I zdu- | czając. Mas. 0,86 
mieli się zdumieniem wiel- | 7. Tedy zwoławszy do sie- 
kióm. : bie * onych dwunastu, po- 


43. Tedyim przykazať wiel- 
ce, aby o tém nikt nie wie- 
2). 


dział, 1 rozkazał, aby jej dano | czystemi. 


jeść. 


ROZDZIAŁ VI. 


rorok w ojczyznie wzgardzony, 1—5. II. 
= postołów rozsyła, 6—13. III. Ścięcie 
Jana Chrzciciela, 14—29. IV. Cudowne ng- 
karmienie 5,000 ludzi, 30—46. V. Jezus cho- 
dzipo morzu, 47—58.. VI. i wielu uzdra-. 
wia, 54—50. y i 
J WYSZEDŁSZY * stam- 
tad przyszedł do ojczy- 
zny swojej, 1 szli za nim ucz- 
EPAR * Mat. 13, 54, 
niowie jego. . 
2. A gdy nadszedł sabat, 
począł w bóżnicy nauczać, a 
wielu słuchając, zdumiewali 
się 1 mówili: skądże temu 
to wszystko? i co to za mą- 


drość, która mu jest dama, 
że się 1 takie cuda dzieją przez 


ręce jego ? 


Jakuba, i Jozesa, i Judy, i 
Szymona ? 
| masz 1 sióstr jego u nas? 


li się z niego. | 4. Ale Jezus rzekł do nich: 
wygnawszy Wszy- | nigdzie nie jest prorok * 
wziął z sobą ojca 1 wzgardzonym, chyba w oj- 


wnymi, i w domu swoim. 
5. I nie mógł tam uczynić 
żadnego cudu, a tylko nie- 
których chorych uzdrowił, 


czął ich po dwuch rozsyłać, i 
dał im moc nad duchami me- 


nie brali na drogę, jedynie 


VI. 71 
Czyliż ten nie jest owym 
ślą, synem Maryi, bratem 


I czyliź tu nie- 
1 


rszyli się z niego. 


yźnie swojćj, i między kre- 
“Jn. 
4, th. 


* Mat. 10, 1. Luk. 9,1. 
8. I rozkazał im, aby nie 


tylko laskę: ani torby, ami 

chleba, ani pieniędzy w 
trzos ; 

9. Ale żeby wdziali obuwie, 
a nie obłóczyli dwuch su- 
kień. 

10. I mówił do nich: gdzie- 
kolwiek wnijdziecie w dom, 
tam mieszkajcie, póki stam- 
tad nie wyjdziecie. 

11. A którzykolwiekby was 
*nie przyjęli, ani was słuchali, 
wyszedłszy stamtąd, otrzą- 
śnijcie proch z nóg sworn 
na świadectwo im; zaprawdę 
powiadam wam: léj be- 


72 


dzie w dzień sąd i 
; ae w dzień sadny Sodomie 
omorze, niż miastu one- 
mu. ,* Zuk.9,5, 
12. A oni wyszedłszy gło- 
sili, żeby się upamiętano. 
„18. I wygamiali wiele dy- 
jabłów, i wielu chorych * 
olejem mazali i uzdrawiali 
ich. * Jak. 5, 14. 
III 14. I usłyszał król * 
Herod, (głośnóm bowiem sta- 
ło sie imie jego) i rzekł:+ Jan 


Chrzciciel zmartwychwstał, 
dla tego takie moce działają 
SRO * Mat. 14,1. tZuk.9,7. 


o 


15. A drudzy mówili: Eli- 
jasz to jest; inni zaś mó- 

wili: prorok to jest, albo 
jako jeden z onych proroków. 

16. Co usłyszawszy Herod, 
rzekł: jest to Jan, które- 
gom ja ściął, on zmartwych- 
wstal. 

37%. Albowiem * ten Herod 
posławszy pojmał Jana, i wsa- 
dził go do więzienia z przy- 
czyny Herodyjady, żony Fili- 
pa, brata swego, 1ż ja był po- 
jad za żonę. * Mat. 14, 8. 

18. Bo Jan mówił He- 
rodowi: nie godzi ci się 
mieć żony * brata’ swe- 
TO. * 3 Moj. 18, 16. 


-19. A Herodyjada czyhała 


Ś. MAREE, VI. 


21. A gdy przyszedł qy 
sposobny, którego H zie 
w urodziny swoje wyp, "1 

y swoje wypra 50 
ucztę dla książąt swoic] Mial 
hetmanów i dla A> 11 dh 
szych z Galilei; oie) 

ych z Galle ; J 

22. I gdy weszła córk 
Herodyjady i tańczyłą. ; 
dobała się Herodowii ak | 
biesiadującym, rzekł król | 
dzieweczki: proś mie do | 
chcesz, a dam ci. i | 

23. T przysiągł jéj : o cokol 
wiekbyś mię prosila, qap | 
ci, aż do połowy królestw 
mego. | 

24. Ona tedy wyszedłgz 
rzekła matce swojćj: o k 
mam prosić? A ona rzeklą: 
o głowę Jana Chrzciciela. ` 

25. A ona zaraz wszedł. 
„szy spiesznie do króla, pro. 
siła mówiąc: chcę, abyś mi 
teraz dał na misie głowę Ja. 
na Chrzciciela. 

26. I zasmucił się król bar. 
dzo; wszakże dla przysięgii.| 
dla współbiesiadujacych nie 
chciał jéj odmówić. 

27. I król zaraz posławszy 
kata, rozkazał przynieść gło- 
wę jego. 

28. A on poszedłszy ściął 
go w więzieniu, 1 przyniósł 


a oná i 


OC 


„szedłs 


Ś, Manik, VI. 


* sje do Jezusa, 
li mu wszystko, 1 |1 
„yli. 

* Luk. 9, 10. 
rzekł im: pójdźcie wy 
a osobność na miejsce 
a odpocznijcie trochę ; | 
wielu było, co przy- | 
hodzili i odchodzili, tak 1ż 
"HA mieli wolnego czasu do | 
jedzej odjechali w łodzi * na | 
te na osobność. | 
+ Mat. 14,13. Zuk. 9, 10. 
A widział ich lud, że 
dżali, i poznało go wie- 
biegli się tam pieszo ze 
tkich miast, i poprze- 
ch, i zgromadzili się do 


Zy 
121 


ywiedzie > 
op ii czego uc 


k0 czynił 
31. l 
aami n 
puste, 
A . 
bo ich 


I 


odjeż 
łu,i Z 
wszyŚ 
dzili i 
jego. 
Bi A wyszedłszy Jezus | 
ujrzał wiele ludu, 1 użalił się 
nad nim, byli bowiem jako 
owce nie mające t pasterza; 1 


począł ich nauczać wielu rze- 
+ Mat. 9, 36. t Ezech. 34, 5. 


* 


>. A gdy już pora była * 


- późna, przystąpiwszy do nie- 
o uczniowie jego, rzekli: 
puste jest to miejs 


0_0 A aN . 14, 15. 
już późna. Mat. 14, 15 


lA 


36. Rozpuść ich, aby poszli 
do okolicznych wsi i mia- 


steczek i nakupili sobie chle 
ba; bo nie mają co jeść. 


wszy się, powiedzieli: p 


( 
5 


i po pięćdziesięciu. 


|chlebów, i one dwie ryby, 


ce, a pora 


78 

16Ć, 

dwie ryby. ja tt 00 8. 

39. Tedy im kazał wszystkich 
rromadami posadzić na zielo- 
1ćj trawie. 

40. I usiedli rzędami po stu, 


41. A wziąwszy one pięć 


wejrzawszy w niebo, błogo- 
sławił. I połamał one chle- 
by i dawal uczniom swoim, 
aby kładli przed nich; i one 
dwie ryby rozdzielił między 
wszystkich. 

42. I jedli wszyscy, i nasy- 
ceni byli. 

48. I było ułomków, dwa- 
naście koszów pełnych, i od 
onych ryb. 

44. A było tych, którzy je- 
dli chleby, około pięciu ty- 
sięcy mężów. 

45. I zaraz kazał uczniom * 
swoim wejść do łodzi, 1 uprze- 
dzić go na drugą stronę ku 
Betsaidzie, ażby on rozpu- 
ści lud. * Mat. 14, 22. 

46. A odprawiwszy ich, od- 
szedł na górę modlić się. 
V.47. A gdy był wie- 
czór, była łódź pośród mo- 
rza, a on sam był na lą- 
dzie. 


48. I widział, że się spraco- 
wali, wiosłami robiąc (bo 
I rzekli mu : czy mamy pójść | wiatr mieli przeciwny); atak 
i kupić za dwieście groszy | około czwartćj straży nocnej 
chleba, i dać im jeść ? (przyszedł do nieh, idąc po 

38. A on im rzecze: ileż * | morzu, i chciał ich wymi- 
chlebów macie? Idźcie, 1 | nąć. 
zobaczcie. A oni dowiedzia- | 49. Ale oni ujrzawszy go 


387. A on odpowiadające 


głowę jego na misie, i dal ją 
“w . . œ . a 
"rzekł im: dajcie wy 1m jeść. 


dzieweczce, a dzieweczka dala* 
ja matce swojćj. 

29. Co gdy usłyszeli ucznio- 
wie jego, przyszli 1 wzięli 
ciało jego, i położyli je W 
grobie. 


1%780 1 Apostołowie 


nań, i chciała go zabić, ale nie 
mogła ; 

20. Albowiem * Herod oba- 
wiał się Jana, wiedzac, iż był 
mężem sprawiedliwym 1świę- 
tym ; i ogladał się nań, i słu- 
ehajac go, wiele czynił i rad 
ge suchał * Sat, 14,5. r. 21, 26. 


Ms te res Id) 


~ 


Muz 
> À ykneli. 
„90. (Bogo wszyscy widzieli 
1 wylękli się.) Ale zaraz 
przemówił do nich, i rzekł 
im: ufajcie, Jam to jest, nie 
bójcie się! 

„51. I wstąpił * do nich w 
łódź, i uciszył się wiatr; a 
oni się sami w sobie bar- 


dzo zdumiewali i .dziwo- 
«zabi * Mat. 14, 32. 


, 


52. Bo nie zrozumieli cudu 
z chlebami, gdyż serce ich by- 
ło zdretwiałe. 

58. A przeprawiwszy się 
przyszli do ziemi Gienezaret 
i przybili do brzegu. 

VI. 54. A gdy wyszli z ło- 
dzi, zaraz ci, co go poznali, 

55. Obiegłszy całą oko- 
liczna krainę * poczęli zno- 
sié na łożach tych, któ- 
rzy się źle mieli, gdziekol- 
wiek usłyszeli o nim, że tam 
jest. * Map. 4, 24. r.9, 2. 
56. A gdzie tylko on 

wszedł do miasteczek, al- 
bo do miast, albo do wsi, 
kladli chorych po ulicach, 
i prosili go, aby się tylko 
dotknać podołka szaty jego ; 
a ilu się go ich dotknęło, byli 
uzdrowieni. 


| aa 
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| którzy byli przyszli z y 


a A ANSY ZR. mieki 
| rzy Z UCZNIÓW jego ttó, 


temi (to jest nieumytem; b 
| koma jedza chleb, Sani; | 
3. Albowiem Faryzet: 0 | 
wszyscy Zydzi nie ie U 
| umywszy pilnie rak, ŻA) q 
| wujge ustawę starszych, wj 
4. 1 z rynku przyszedł, 
(nie jedzą nie umywsz > 
li wiele innych Da 
ele ych przepisóy 

| przyjęli do zachowania, ja. 
koto umywanie kubków: 
konewek, i miednie, i sa. 
łów. | 
5. Potóm go pytali Fary. 


zeusze i uczeni w Piśmię. 


postępują według ustawy 
starszych, ale nieumytemi 
' rękoma chleb jedzą ? 

XI. 6. On zaś odpowiadając, 
rzekł im: dobrze Izajasz o 
was obłudnikach prorokowal, 
jak napisano: Lud ten cze 
* mię wargami, ale serce ich 
daleko jest odemnie. * 174-28 

7. Lecz próżno mię czczą, 


| 


nauczając nauk, które są usta- 
wami ludzkiemi. 
8. Albowiem  opuściwszy 


przykazanie Boże, zachowu- 


dla czego uczniowie twoi nie 


< r = = 
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20. I powiedział, że eo wy- 
hodzi z ezłowieka, to kaia 


gwego i matkę swoją ; | 
złorzeczy  OJSu albo | © 


7%. ) 
a kti $ Fap 
matce niecht smi SE, 5, 4 € 
mat. o0 12. 5 Moj. 5, 16. Mat. 15, 4. 9 
* 2 MoJe" 1. t2 Moj. 21, 7. 8 Moj. 20,0. 
Pioi 37,10. Przyp; 20, A» 
9 SE 


% ojca 


ie pozwalacie mu nie 


za. PO PC 
éj uczynić dla ojca swego 


więć E 7 
matki swojej» 


albo 

e. á F 
wo Boże ustawa swoja, któ- 
paść 


„odobr „ch rzeczy czynicie. 


; TOS, 
 vezyscy, 1 zrozumiejcie: 
mię wszy” > * Mat, 15, 10. 
15. Niemasz me, coby z Ze- 
wchodząc w człowie- 
ło go kalać; 


wnąbrz 


to, co WY e 
iest, co kala człowieka. 


16. Jeśli kto ma uszy ku 
słuchaniu, niechaj słucha ! 
17. Agdy od lu 
do domu, pytali * go pan 
A a isid 
S M E 


18. I rzecze im: 


wy tak niepojętnymi jeste- | ch 
Czy nie rozumiecie, niętom. 


ście ? 


jercią umrze. | człowieka. 


wiść, bluźnierstwo, pycha, 
łupstwo. 


; CE. wychodzą z wnętrza, i kalaja 
Wniwecz obracając sto- | „złowieka. 

je ustanowili ; AAT he wszy się, poszedł na granice 

podo T zwoławszy wszy- Tyru i Sydonu, i wszedłszy 
gab. 2, e SR A SZY- | w dom, nie chciał, aby kto 
stek*lud; mówiłim: słuchajcie | © tém wiedział ; lecz się utaić 


ka, mog ale |reczka miała ducha, nieczy- 
cw . . . 
chodzi z niego, to | stego, przyszła i przypadła 


du wszedł | cyi) i prosiła go, aby dyjabła 


czyliż i | sycą ; bo nie dobrze jest, brać 


23. Wszystkie te złe rzeczy 


IV. 24. A stamtąd * zabra- 


nie mógł. * Mat. 15, 12. 
25. Albowiem usłyszawszy 


o nim niewiasta, którćj eó- 


do nóg jego. 
26. (A ta niewiasta była 
Greczynką,rodem z Syrofeni- 


wygnał z córki jéj. 
07. Ale Jezusrzekł donićj: 
niech się pierwej dzieci na- 


chleb dzieci 1 rzucać szcze- 


28. A ona odpowiedziała ì 


jj wszystko, CO z zewnątrz 
wchodzi w człowieka, nie mo- 
że go kalać? 

19. Albowiem nie wchodzi 
w serce jego, ale w brzuch, 
i do wychodu idzie, który 
wszelka nieczystość pokar- 
mów wyrzuca. 


ROZDZIAŁ VII. jecie ustawy ludzkie, aj 

I. Faryzeusze łają uczniów: Fansa e wanie konewek i kub a 
nieumytemi rekoma jedzą, 1—5. l. ran ę TRY 
gromi Faryzeuszów, 6—13. III. Wskazuje wiele inny ch tym. podobnyć 

w człowieka: nieczystym czyni, ano IV. | rzeczy CZYymCie. 

zdrawia córko niewiasty z Syrofenicyl. 20 . : 9 

24—31. V. i człowieka głuchego, 32—37. 9. I mówił 1m : a pięknie 

ZGROMADZILI się do | usuwacie przykazanie Boże, 

niego* Faryzeusze, i nie- | aby ustawy swoje zachować. 


którzy z uczonych w Piśmie, | Ł0. Bo Mojżesz rzekł: Czci] 


rzekła mu: tak jest, Panie ! 
wszakże i szczenięta pod sto- 
łem jadają z odrobim dzie- 
einnych. 

29. I rzekł do niej: dia 
tych słów idź; wyszedł dy- 
| jabel z córki twojćj. 


2 


Ma te brytt 
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80. A gdy odeszła do do- | A W. one dni, * gd 


mu swego, znalazła, iż dyi : 

D E NA wiele ludu i m: Pło 
bel wj szedł, a córka leż y 52202 1 nie i 
Saloni > rK& ieZadą | co jeść, wezwawsz M 

cu AUŁU, OW k 

ZUS UCZNIÓW swoj e, 

2E : woich, p 

V. 81 a. gdy znowu od- im: «Maj etzo 


szedł ze ] | j ] e 
zedė z granie Tyru i Sydonu, | 2. Żal mi tego * q 


e nad morze Galilej- | bo już trzy dni R 
skie, środkiem ziem Dziesię- przy mnie, a nie m waja 
ciogrodzkich. jeść ; . Mad? Co 


82. I przywiedli jeeli aoa 
: przywiedi mu głu-| 8. A jeśli ich ořodn h 
chego z trudnością mówiące- puszczę do domu 4 A 
go, 1 prosili go, aby nań rękę | na drodze ; albowzen a 
włożył, którzy z nich z daleka p 
33. A wziąwszy go od ludu | szli. pray 
na osobność, włożył palce | 4. I odpowiedzieli 
swoje w uszy jego, i plu- | uczniowie jego: skądże eh 
nawszy dotknął się języka | będzie mógł kto nasycić al 
Jego; ; „ | bem tu na puszczy? 
54. I wejrzawszy w nie- | 5. I spytał ich: ileż macie 
bo, westchnął i rzekł do | chlebów? A oni rzekli. sie 
niego : effata ! to jest otwórz | dem. AA 
się. 6. I kazał ludowi usiąść na 
35. I zaraz otworzyły się | ziemi; a wziąwszy one sie- 
uszy jego, 1 rozwiązały się dem chlebów, podziękowa. 
więzy języka jego, i wyma- | wszy łamał, i dawał uczniom 


le. 


wiał dobrze. swoim, aby kładli przed lu. 
36. I przykazał im, aby ni- | dem; i kładli. 
komu nie powiadali. 7. Mieli też trochę rybek, 


387. Ale im bardziój im | które pobłogosławiwszy, ka- 
przykazywał, tém bardziój | zał i one kłaść przed lu. 
rozgłaszali, i niezmiernie się | dem. 
zdumiewali, mówiąc : dobrze | 8. Jedli tedy i nasyceni 
wszystko uczynił ; bo spra- | byli, i zebrali, co zbyło ułom- 
wia, że głusi słysza a niemi | ków, siedem koszów. 
mówią. 9. A było tych, co jedli, 
~ | około czterech tysięcy ; 1 roz- 


ROZDZIAŁ VIII. puścił ich. 


I. Chrystus Pan siedmiu chlebami cztery TESTO. T zaraz* wstapiwszy 
[a 5 < 


tysiace ludu karmi, 1—9, II. Żydzi zna- 272 O e 

mion szukają, 10—13. III. Pan każe | W łódź z uczniami SWOIM, 
uczniom strzedz się kwasu Faryzeuszów. 4 

14—21. IV. Ślepego uzdrawia, 28 ZY szedł A strony Dalma- 
Pyta uezniów, za kogo go ludzie, i oni sami nuckie. PIZIE, 
mają, 27—33. VI. Sřug swoich niektóre j 
powinności opisuje, 34—88. TE I way szli * Fary zeusze 1 
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ji z nim spór wieść, i | cztery tysiace ludzi, ileżeści 
sd go, żądali od niego | koszów pełnych ułomków 
kusząć 57 ke * Mat. 10, 1. zebrali ? A Oni rzekli : śle. 


pna ady westchnąwszy w | dem. 3 
Śr swym, TZzecze: dla | 21. A on im rzekł : jakżeż 
„00 * ten ród znaku ząda? | tedy nie rozumiecie P | 
vro, vão powiadam wam, | IV. 22. I przyszedł do Bet- 
ZAP będzie dany znak te- | saidy; i przywiedli do niego 
w kodowi *Luk.11%. | ślepego, prosząc, aby się go 
D I opuściwszy ich, wstą- dotknął. 
q znowu w łódź, i przepra- | 23. A ująwszy onego ślepe- 
Pi ie na drugą stronę. go za rękę, wywiódł go zamia- 
sł > A zapomnieli * | steczko, i plunawszy na oczy 
byli uczniowie wziąć z sobą | jego, włożył nań ręce, i pytać 
chleba, i nie mieli z sobą nie | go, czy co widzi * 
tylko jeden chleb w| 24. A on spójrzawszy w 
lodzi. siek: górę, rzekł: widzę ludzi; 
15. Tedy upominał ich, mó- | bo widzę chodzących jakby 
baczcież, a strzeżcie | drzewa. 
sie kwasu Faryzeuszów i| 25. Potóm znowu włożył 
kwasu Herodowego. ręce na oczy jego, i kazał mu 
16. I rozmawiali między |w górę spójrzeć; i został 
soba, i rzekli: nie mamy | uzdrowiony na wzroku, tak, 
chleba. żei zdaleka wszystkich jasno 
17. Co poznawszy Jezus, | widział. 
rzecze im: o czómże rozma- | 26. I odesłał go do domu 
wiacie? iż nie macie chleba ? | mówiąc: ami do tego mia- 
Jeszczeż nie spostrzegacie | steczka nie wchódź, ani ni- 
i nie rozumiecie? Jeszczeż | komu z miasteczka nie po- 
zdrętwiałe jest wasze ser- | wiadaj. 
*sech.3,4. | V, 27. I wyszedł Jezus * z 
uczniami swymi do miaste- 
czek należących do Cezarei 
Filipa, a w drodze pytał 
uczniów swoich, mówiąc 
im: za kogoż mię ludzie 
mają ? * Mat. 16, 13. 
28. A oni mu odpowie- 
dzieli : jedni za Jana Chrzei- 
ciela, drudzy za Elijasza, a 
20. A gdym onych siedem | inni za jednego z proroków. 
chlebów łamał * między | 29. A onim rzekł: wy zaś 


* Mat. 15, 34, 37. 


duchu 


. pa 
więcćj; 


wiąć : 


Ri 

18. Oczy mając nie widzi- 
cie, i uszy mając nie słyszy- 
cie, i nie pamiętacie ? 

19. Grdym onych pięć chle- 
bów łamał między * pięć ty- 
sięcy ludzi, ileżeście peł- 
nych koszów ułomków ze- 


brali? Rzekli mu: dwana- 
ście ? * Mat, 14, 10, 20. 
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za kogo mie macie? | aqq NEC RE J P E EE 
L > D f a od- 38. Albowiem ktoby „: |: iuazedł głos| 17. A odpowiadając * jeden 
p A adając iotr, rzekł mu: wstydził mnie i słów: Się g j zacienił, 1 PRZ AL zost z onego ludu, rzekł: Nau- 
Tyś jest = Chrystus.* Jan. 6, 60. z nal > = W Moc] ich da j 1ÓWIACY `: J en E FE g 3 i RZE: a PMA =. 
3 WERE między tym rodem cude © o. obłoku m tv, tego t slu- | czycielu! przywiodlem do 
30. I przykaza! im, aby o |żnym i grzesznym, ta olo, gm P ao aa T t5Moj.18,6. | cjebie syna swego, który ma 
f > e Š zabi è "PJS R S DY. » PEDE EN b *, j * Mat. 17, M. 
nım nikomu nie pow iadali. Syn człowieczy wstydzić Ri „hajcie: » ZAWSZY SIĘ, | ducha niemego. 3 
. R $ 5 ` "W ite s LAG, > 7, )0© IE F 4 a G > m > Jok lada 
31. I począł ich nauczać, że | będzie, gdy przyjdzie ag g, A wnet ój ck widzieli, | 18. Ten gdziekolwiek go 
A= 7 . . A A š rw - W = ra e vlece, po M gio £ Sie 
Syn eżłowieczy musi wiele | chwale Ojca swego z A W nikogo WE samego przy | napadnie, rwie go, a on się 


SA EE a r NE f m ZUSAW E e « „AO oe - 3 
cierpieć, 1 odrzueonym być | łami świętymi. saat aaa Bo tylko J07! | pieni i zgrzyta zębami 1 


i Ą Luk. g, og 3: J, ZU > ia A Ten E A 
od starszych ludu, i od prze- ROZDZIA Hi pich. ły oni zstępowali * | schnie; i mów Hem uczniom 
dniejszych kapłanów i uczo= T PARZE Ł TR. 9. A 8' y -kazał im, aby te- | twoim, aby go wygnali; aie 
nych w Piśmie,i być zabitym, 'wienie: opętanego, 14, try "UZ. | 2 gór? kia powiadali, co | nie mogli. iadajać 
a po trzech dniach zmar- Tp erci swojćj i zmartwychwstaniu, 30-40 go nikom ż Syn człowieczy | 19. lecz on odpowia AJ 
twychwstać. Mpt, 10,21. Zak. 9, 2%, MÓWI, SBB. 0 i o zidite (widzieli tanie + Mat.17,0. | mu, rzecze : o rodzie niewier- 
: 2 I A ` 24, 7, 26. U 2 gł K á wye D J. . JU. >90. ; 6228 ~ s" | a 9 i 
30. A: mówił bo jawnie. MOWIŁ im: zaprawdę dogi zatrzymali to sło- ny ! dokadże Z wami bere. 5 
> > > 3 . U Ę . * s J; 7a9g Cleri A ede- 
Tedy go Piotr wziąwszy na powiadam * wam, iż g, u siebie, pytając SIę mię- PoE? R kC i 
e oz |< Ter U 7 à v 3 p ZE o ze. 
stronę, począł upominać. niektórzy z tych, co tu sto. sk ba, coby to było zmar- | przywiedźcie go £ o 
> AE i. = | Tax dEkóBaw nie ia: RE dzy 809%". 20. I przywiedli go do nie- 
838. Ale on obróciwszy się, | J% sA Zzaznają śmiep. twychwstać. 3 o: a skoro go ujrzał, zaraz 
. 8 > 0 = > a ża kré U + aG : c $ P TET 
1 ujrzawszy uczniów swoich, | ©» 4% ujrzą, że królestwo Bo. ji. I pytali 80, mówiąc: |5 dok walok dh upadl- 
zgromił Piotra, mówiąc: idź | że przyszło w mocy. zaje * przecież uczeni Ww Piśmie po; z 2-3 łanie przewracał sie 
. . A A> . p: x 3 a 1erwe c è aL Dis 
precz odemnie, szatanie ; 2. w Bo, saeson dniach wiadają, że Elijasz pierwej ie EA ; 
albowiem nie pojmujesz te- | WZI z sobą*Jezus Piotra, przyjść ma : adi 21. I spytał ojca jego: od 
- ZĘ - Jakuba i Jana, i wprowadził A on odpowiadając, . PJ , à 
AE aa 4 a ah T h 5 ysok; EA Elijasz-ci. przy- | jak -dawna to nań przy- 
ludzkie. a SÓĘ n O imo BAJM * wi | padło? A. on powiedział : od 
sł na osobność i przemienił się szedłszy pierwej, * napraw padio : 
VI 84. A  przywoławszy EN ) sze 3 A ? dziecinstwa 
| ami pa Y| przede nimi. 1. 236.028 szystko; jak też napisano | dziecmstwa, 
lud z uczniami swoimi, rzekł i „o. OE ank żemu-| 22. I często go rzucał w 
- 5 "6 % 38. A szaty jego stały się o Synu t człowieczym, ż© M OAM z 
meae a kcTelba ie Da lśniace, i bardzo białe jako | le ucierpieć, a za nie być | ogień * jw wodę, żeby go 
5 . . G € À s ire a ad z A „e = e 
mną, niech się zaprze Sie- a ak TR M h e i | s WIĆ a ka tIzaj.58,4. | stracić ; ale jeżeli co możesz, 
. a 2 . Pa U J, . P + 228 . . a S 
bie samego, a weźmie krzyż | > J > A EB poczytany. Ps, jA wam, * | ratuj nas, zlitowawszy się nad 
ONE ; - i ziemi nie może wybielić. © 13. Ale powiadam > | ? Swat. ir. 
swój, i w ślady moje wstę- -zeli Eli; Mo; PAR zyszedł, i uczy- | nami. 1 i 
>uie * Mat. 10, 38. r. 16, 24. Łuk.9, 28. 4, I ujrze l Jasza Z . oJ- że i Elijasz pr y AR 3 AT BA - SEK - 
puje. r.1427. %heiay | żeszem, którzy rozmawializ | nili mu cokolwiek chcieli, jak | 23. Ale mu Jezus D 
S a E ezusem f onim napisano *Mat.1 4. | jężeli możesz wierzyć, wszy- 
. * > s > i c 0 . *1* z > 
życie swoje żachować, straci ogg I i pa Api TE T A 
a lb t 5 >vcie | 5. A. odpowiadając Piotr, Gi M, 4 przyszedłszy do | stko jest k x230) REA © 
r0 ADOP E IA e rzecze Jezusowi: Mistrzu! uczniów, ujrzał wiele ludu | cemu. i 
inep dlżaneiod' din Tan _ | dobrze nam tu być; przeto | około nich i uczonych w Pi- | 24. A zaraz ojciec sabja 
. z. . * at, i 3 3 < . . =g R 
o Va. i d > n g z . NN a N TZEL 
mei ten H aaeh 2. zróbmy trzy namioty, tobie | smie spór wiodących z nimi. ak aa SYS 
RSE Gi AA EE TH R: . A A 3% 2% . z 1 ę W ro . 
36. Bo cóż pomoże człowie- | jeden, i Mojżeszowi jeden, i 15. A wnet lud wszystek zQ OR a memu 
kowi, choćby cały * świat | Elijaszowi jeden. | ujrzawszy go, zdumiał SIĘ, 1 Po. e TOORA sę 
pozyskał, a na duszy swojćj | 6. Albowiem nie: wiedział, przybiegłszy, witali go. ; aj A e IE NOS 
szkodę poniósł. gsm% | co ma powiedzieć, bo prze« | 16. I pytał uczonych w Pi- | lu aa iega, 8 : o: 
50% akTAYŁ . . A 0 Z» ? O F 
37. Albo eo człowiek da w | straszeni byli. śmie: o cóż spór mącie z | ducha nieczystego, s 


. ł | RE 5 4 Ì 
zamian za duszę swoja ? 7. I stał się obłok, który nimi ? mu : duchu niemy i głuchy ! 
e © | Q 
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Ja ci rozkazuję, wynijdź z 
niego, 1 nie wchodź więcój 
Wen. 

ĄDSBIE krzyknawszy 1 bardzo 
go skręciwszy, wyszedł, i stał 
się jako umarły, tak, że wie- 
lu mówiło, iż umarł. 

27. Ale Jezus ujawszy go 
za ręke, podniósł go ;i wstał. 

28. A gdy * wszedł w dom, 
pytali gonaosobności ucznio- 
wie jego : czemuż my go wy- 
gnać nie mogliśmy ? * Mat. 17, 1. 

29. A on im rzekł: ten 
rodzaj inaczćj wyjść nie 
może, tylko przez modlitwę i 
post. 

III. 30. A stamtad wy- 
szedłszy, szli przez Gaali- 
leję; a niechciał, aby kto 
wiedział. 

81. Albowiem nauczał u- 
czniów swoich, i mówił im: 
Syn człowieczy * będzie wy- 
dany w ręce ludzkie, i za- 
bija go ; ale gdy będzie zabi- 
ty, dnia trzeciego zmartwych- 
wstanie. * Luk. 9, 44. 
32. Lecz oni tych słów nie 
rozumieli; wszakże bali się 
o spytać. 

STY 88. I przyszedł do 
Kapernaum, a będac w do- 
mu, pytał ich: o czemżeście 
w drodze między soba rozma- 
wiali ? 

34. Lecz oni milczeli; al- 
bowiem * rozmawiali mię- 
dzy soba w drodze, kto wię- 
kszy. * Mat. 18,1. Luk, 9, 46. 

35. A usiadłszy, zawołał 
dwunastu i mówił im: jeśli 
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kto chce być 
niech będzie ze 
ostatnim, i sługa wsz ` 

36. I wziąwszy daca 
postawił je w pośrodku RA 
a wziąwszy je na ręce, rzekł 
im: 

37. Ktoby jedno z takich s 
dziateczek przyjął w imieniu 
mojćm, mnie przyjmuje; ą 
ktoby mnie przyjał, nie mnie 
przyjmuje, ale tego, który 
mię posłał. * Mat, 18,5; 

38. Tedy mu odpowiedział 
Jan, mówiąc : Nauczycielu! 
widzieliśmy jednegow imieniu 
twojóm dyjabły wyganiające. 
go, który nie chodzi za na. 
mi, i zabroniliśmy mu, dla. 
tego, że nie chodzi za na. 
FN. $ * Luk, 9, 49. 


pierwsz 
wszystkich 


39. Ale Jezus rzekł: nie 
zabraniajcie* mu; albowiem | 


niemasz nikogo, coby czy. 
nil cuda w imieniu mojóm, a 
mógł zaraz źle mówić o 

s * Kor. 12,3. 
mnie. 


40. Bo kto nie jest przeci. | 


wko nam, za nami jest. 

41. Albowiem ktoby was * 
napoił kubkiem wody w imie- 
niu mojóm, dla tego że jeste- 
ście Chrystusowymi, zapraw: 
dę powiadam wam, nie straci 
zapłaty swojćj. a 

42. A. ktoby * zgorszył je- 
dnego z tych małych, którzy 
we mnie wierzą, daleko le- 
piéjby mu było, aby za- 
wieszono kamień młyński u 


szyl jego, 1 w morze go wrzu* 
Ri > k * Mat. 18, A Luk. 17, le 
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A jeśliby cię gorszyła * | granie Judzkich „przez Za- 
48. 4 J s odetnij ja; le- | Jordanie ; i zszedł się znowu 
reka AWA ' alfa ulomnym |do niego lud, i jak „zwykle, 
4 żywota, niżeli dwie | uczył ich znowu. “Mat 19,1 

iść do piekła w | 2. Tedy przystąpiwszy Fa- 
i +Mat,.6,80. |ryzeusze, pytali go kusząc: 
czy godzi się mężowi żonę 

opuścić ? 
3. A on odpowiadając, rzekł 


ich nie 
a ogień nie gaśnie. 


umiera, 

45. AJ 
ja gorszyła, 
tobie jest carom y. 
żywota, niżeli dwie nogi ma- on ekli : 
nc, być Wrzuconym do pie- | pozwolił * napisać lisi rozwo- 
I w ogień nieugaszony. dowy, i opuścić ją. **M9.241- 

46. Gdzie robak ich. nie| 5. A odpowiadając Jezus, 
umiera, a ogień nie gaśnie. rzekł im: dla zatwardziało- 

47. A jeśliby cię oko twoje | ści sercawaszego napisał wam . 
gorszyło, wyłup je ; lepićj | to przykazanie. 
żobie jednookim wnijść do | 6. Aleć*od początku stwo- 
królestwa Bożego, niżeli dwo- | rzenia mężczyzną i niewiastą 
io oczu mając, wrzuconym uczynił ich Bóg. ama” 
być do ognia piekielnego. 7. Dla tego opuści czło- 

48. Gdzie robak * ich |wiek ojca swego i matkę, a 
nie umiera, a ogień nie ga- | przyłączy się do żony swo- 
PAC * Izaj. 66, 24. 161 
snie. , 

49. Albowiem każdy czło- | 8. I będa dwoje jednóm *¥ 
wiek ogniem osolony będzie, ciałem ; a tak już nie sa dwoje, 
i każda ofiara solą * osolona | alejednociało. ten} gy 9-61. 
będzie. omoa] Q, Co. tedy Bóg złączył, 

50. Dobra * jest sól; ale | człowiek niechaj nie rozłą- 


jesli się sól niesłoną sta- | cza. 


nie, czómże ja osolicie? | 10. A w domu znowu 

Miejcież sól sami w sobie, i | uczniowie jego o toż samo go 
zachowajcie pokój między | pytali. 

sobą. "Mat, | |]. I rzecze im: ktobykol- 

ROZDZIAŁ X. wiek opuścił * żonę swa, a 

| Pt tone opuszozać zabrania, 1—12. II. pojał inna, eudzołoży prze- 

Jmuje, 13—16. III. Młodzieńico- ciwko niej ; * Mat. 5, 32. 


a i konie swoim naukę daje, ; 
każ: - £rośbę synów Zebedensza ga- 1 ] 1 l 
m, 3—45. V. Bartymeuszowi wzrok rea 12. A jeśliby DARE 
opuściła męża swego, i po- 
się | szła za drugiego, cudzołoży. 


Wraca, 46—52, 
ODDALIWSZY 
stamtad, przyszedł * do | II. 18. I przynoszono do 


ROEE 


Seek) 


zz EE Oh 


szmer zazA 


18 
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niego * dziatki, aby się ich 
dotykał ; ale uczniowie gro- 
mili tych, którzy je przyno- 
sili. * Mat. 19, 13. 

14. Co ujrzawszy Jezus, 
rozgniewał się i rzekł im: 
dopuśćcie dziatkom przycho- 
dzić do mnie, i nie zabra- 
niajcie im ; albowiem takich 
jest królestwo Boże. 

15. Zaprawdę powiadam 
wam: ktobykolwiek nie przy- 
jał królestwa Bożego jako 
dzieciątko, nie wnijdzie do 
niego. 

16. E biorac je na ręce * 
swoje, i kładac na nie ręce, 
błogosławił je. "Mat IB 
HI. 17. A gdy on wycho- 
dził w drogę, przybiegł je- 
den, i upadiszy przed nim na 
kolana, pytał go : Nauezycie- 
lu dobry ! cóż mam czynić, * 
abym odziedziczył żywot 
wieczny p * Mat. 19, 16. 
18. Ale mu Jezus rzekł: 
dla czego mię zowiesz do- 
brym? Nikt nie jest do- 

° 7 
brym, tylko jeden Bóg. 

19. Przykazania znasz: nie 
* cudzołóż, nie zabijaj, nie 
kradnij, nie mów świadectwa 
fałszywego, nie oszukuj, czeij 


ojca swego i matkę. 
5 Moj.5,16,17. Rzym, 138, 9. 


20. A on odpowiadając, 
rzekł mu: Nauczycielu ! te- 
gom wszystkiego przestrze- 
gał od młodości swojćj. 

21. A Jezus spójrzawszy 
nań, polubił go, i rzekł mu: 
jednego ci niedostaje ; idź, * 


* 2 Moj. 
20,12, 13. 
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| sprzedaj co masz, i p 
ubogim, a bedziesz : 
skarb w niebie, i przyjdą 
i chodź za mną, m 
krzyż. k =: * Maty SZ) 
22. A on załrasowąw.. 
się z przyczyny tój Mowy 
odszedł smutny, albowie: 
miał wiele majętności. a 
23. A spójrzawszy Jezus z 
koło, * rzecze do ucznióy 
swoich: jakże trudno + 
którzy mają bogactwa, wnijęę 
do królestwa Bożego! *Matay 
24. A uczniowie zdumiej 
się na te słowa jego. Leq 
Jezus znowu odpowiadają, 
rzecze im: dziatki, jakże 
jest trudno * tym, co ufają 
w bogactwa, wnijść do kró. 
lestwa Bożego. "PL | 
25. Snadniej jest wielblą. 
dowi przejść przez ucho igiel. 
ne, niż bogaczowi wnijść d| 
królestwa Bożego. | 


zdaj 
lą? 
u 


aw SZy 


n 
aj 


26. A oni się tém. więcdj 


zdumiewali, mówiąc między 
soba: i któż może być zba.| 
wiony ? 

27. A Jezus spójrzawszy m 
nich rzecze: u ludzi to nie 
możliwe, ale nie u Boga; al 
bowiem u Boga * wsz stko 
jest możliwe. sja Teau 

28. I począł Piotr mówi 
do niego : oto my, * opu 
liśmy wszystko, i poszliśnj 
zæ tobą. * Mat. 197 

29. A. Jezus odpowiadaj 
rzekł: zaprawdę powiada! 
wam : niemasz nikogo, ktobj 
opuścił dom, albo braci, albo 


jakżę 


opuść: 


dziemy, 


Ś. MAREK; X. 


. 2 Í 
ostry albo ojca al bo AR 
E albo żonę, albo dzieci, al- | 
re ole dla mnie i dla Ewan- 

o role 

"M Lary red 
820 Żeby nie miał wziąć te- 
30. 


„zagie stokroć tyle 
w tym czasie st y 


raz ; e e 
domów, 1 braci, i sióstr, 1 ma 


tek, i dzieci, i ról, Z Po 
dowaniem, 8 w. przyszcym 
wieku, żywota wiecznego. 

5], A wielu pierwszych bę- 
dzie * ostatnimi, a ostatnich 
-H 'szymi. + Mat. 19,30. r.20, 16. 
Do. I byli * w drodze, idąc 
do Jerozolimy, a Jezus szedł 
przed nimi, i zdumiewali się, 
i idąc za nim, bali się. I 
znowu wziąwszy z sobą onych 
dwunastu, począł im powia- 


| wiecie, o eo prosicie. 


3 ek E 

33. Mówiąc : oto * idziemy 
do Jerozolimy, a Syn czło- 
wieczy będzie wydany prze- 
dniejszym kapłanom 1 UCZO- 
nym w Piśmie, i osadza go na 
śmierć, i wydadzą go poga- 
nom. * Mań. 16, 21. 

84. A oni się z niego na- 
śmiewać będą, i ubiczuja go, 
i będą nań plwać, i zabiją go; 
a dnia trzeciego zmartwych- 
wstanie. 

V. 85. I przystąpili do nie- 
go Jakub * i Jan, synowie 
Zebedeuszowi, mówiąc: Nau- 
czycielu ! chcemy, abyś nam 
uczynił, o co cię prosić bę- 
* Mat. 20, 20. Łuk. 9; 46. 

06. A on im rzekł: cóż 
choecie, abym wam uczynił ? 

1. A oni mu rzekli: daj 


83 
nam, abyśmy jeden po pra- 
wicy twojój, a drugi po le- 
wicy twojćj siedzieli w chwa- 
le twojćj. 

388. A Jezus rzekł im: nie 
Może- 
cież pić kielich, który Ja pi- 
ję, i chrztem, którym się Ja 
chrzczę, być ochrzczeni ? 

39. A oni mu rzekli : może- 
my. A Jezus im rzekł: kie- 
lich wprawdzie, który Ja pi- 
ję, pić będziecie, i chrztem, 
którym się Ja chrzczę, o- 
chrzezeni będziecie. 

40. Ale siedzieć po prawiey 
mojćj albo po lewicy mojćj, 
nie moja rzecz jest dać ; ale 
będzie dano tym, którym zgo- 
towano. 

41. A usłyszawszy to owi 
dziesięciu, poczęli się gnie- 
wać na Jakuba i na Jana. 

42. Ale Jezus przywoławszy 
ich, rzecze im: wiecie, iż el, 
którzy są uważani za mają- 
cych władzę nad narodami, 
panuja nad niemi,a możni 
przewodzą nad niemi. 

43. Lecz nie tak będzie 
między wami ; ale ktobykol- 
wiek chciał być wielkim mię- 
dzy wami, będzie sługa wa- 
Szym; 

44. A ktobykolwiek z was 
chciał być pierwszym, będzie 
sługą wszystkich. 

45. Bo i Syn człowieczy nie 
przyszedł, aby mu służono, 
ale aby służył, i aby dał ży- 
cie swe * na okup za wielu. 


* Mat, 20;28. 1 Kor. 1,30. Efez. uł. 
Kol. 1, 4. ROSA 
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VI. 46. I przyszli do Jery- | 2. 


I rzekł im: 


: > 1,37 idźci 
cha; a gdy wychodził z Je- | miasteczka, które adi, ć 
rycha, On 1 uczniowie Jego 1 wami, a wszedłszy ii Przeq 


> : © m 
niebawem znajdziecie “g 


uwiązane, na którém nikt ` 
ludzi nie siedział ; odwiąs o? 
1 przywiedźcie mi je. 


lud mnogi, syn Tymeusza, 
Bartymeusz ślepy, siedział 
podle drogi żebrząc. 
(47. A usłyszawszy, że to 
Jest Jezus Nazareński, począł | 3. A jeśliby wam kto r 
wołać, mówiąc : Jezusie, Sy- | cóż to czynicie? Powi 
nu Dawida! zmiłuj się nade- | iż go Pan potrzebuje 
mna. . je tu poszle. 
48. I gromiło go wielu, aby | 4. Szli tedy i znaleźli = 
milczał ; a on tém więcćj wo- | uwiazane, u drzu* ta dw o 
łal: Synu Dawida! zmiłuj się | na rozdrożu, 1 odwiazaj; pO 
e b azali je, 
nademną. 5. Tedy niektórzy Z onych 
49. A stanawszy Jezus, ka- |co tam stali, mówili: eg; 
zał go zawołać. [I zawołano | czynicie, że 
ślepego, mówiąc mu: ufaj, | oślę? 
wstań, woła cię. 6. A oni im rzekli, jak jm 
50. A.on porzuciwszy płaszcz | był rozkazał Jezus. I puścili 
swój, wstał, i przyszedł do | ich. 
Jezusa. 7. I przywiedli oślę do Je. 
51. I odpowiadając Jezus, | zusa, i włożyli * na nie szaty 
rzecze mu : cóż chcesz, abym | swoje ; i wsiadł na nie. 17%: | 
ci uczynił? A ślepy rzekł 


QZEJę; 


zek? 
edzeję 
5 ) 
> A Wiet 


HL: „egż 
odwiązujecję 


8. A wielu słało szaty swo. 
mu: mistrzu! abym przej- | je na drodze ; drudzy zaś ob. | 
rzał. zh cinali gałązki z drzew, i słali 

52. A Jezus mu rzekł: idź, | na drodze. | 
wiara twoja uzdrowiła cię. A | 9. A ci co przed nim, ici © 


zaraz przejrzał, i szedł drogą | za nim szli, wołali, mówiąć: | 


za Jezusem. Hosanna, błogosławiony, któ- 
ry idzie w imieniu Pań- 
* Ps. 118, 26. Jan. 12, 18. 
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1, Betanii z dwu- | 

„zod do Betann 1 

na, WYST gie Mat. 21, 12. Luk. 19, 45. 
stoma. ? KO 1 

nar A. drugie5o . dnia, gdy 


9. * Mat. 
12 21, 18. 
wys? 


iE 


i z Betanii, laknat. 

13. I ujrzawszy zdale- | 
ka * figowe drzewo, mające 
Roi przyszedł, czyby cza- 
* | na nióm czego Die zna- 
P. a gdy do niego przy- 
lazi nie nie znalazť tylko 
A bo mie był czas 
iście 7 * Puk. 13,6. 
a odpowiadając Jezus, 
rzekł MU: niechajże więcej 


na wieki nikt z ciebie owocu 
mej A słyszeli to ucznio- 

ie 190. 

I i. 15 I przyszli do Jero- 
zolimy ; 4, wszedłszy Jezus 
do świątyni, począł wyganiać 

rzedających w świątymi, 1 
poprzewracał stoły tych, cO 

;eniedzmi handlowali, i stol- 
ki tych, co przedawal golę- 
bie % j Mat. 21, 12. 

16. A nie dopuścił, żeby kto 
miał nieść naczynie przez 
światynię. 

17. I nauczał, mówiąc im: 
czyliż nie napisano : że * dom 
mój, domem modlitwy będzie 
nazwany od wszystkich naro- 


20. A. rano przechodzące mi- 
mo drzewa figowego, ujrzeli, 
iż uschło z korzenia. 

21. Tedy przypomniawszy 


| sobie Piotr, rzecze mu: Mi- 


strzu! oto, figowe drzewo, 
któreś przeklął, uschło. 

22. A Jezus odpowiadając, 
rzecze im: miejcie wiarę w 
Boga. 

23. Bo zaprawdę powiadam 
wam, iż ktobykolwiek rzekł 
tćj górze : podnieś się 1 rzuć 
się w morze, a nie watpiłby 
w sercu swojćm, leczby wie- 
rzył, że się stanie, co mówi, 
stanie się mu, cokolwiek rze- 
cze. 

24. Przetoż powiadam wam : 
o cokolwiekbyście, modlae 
* się, prosili, wierzcie, że 
otrzymacie, a stanie się 
wam. * Mat. 7,7. r. 21,22. Łuk.11,9. 

25. A gdy stoicie * modlae 
się, odpuśćcież, jeśli co prze- 
ciw komu macie, aby i Ojeiee 
wasz, który jest w niebie- 
siech, odpuścił wam upadki 
wasze. * Mat. 6, 14. 

26. Bo jeśli wy nie odpu- 


ścicie, i Ojciec wasz, który 
jest w niebiesiech, nie od- 


ROZDZIAŁ XI. 


1. Pan wjeżdża do Jerozolimy, 1—12. II. Fi- 
gowe drzewo przeklina, 13—14. III. z świą- 
tyni przekupniów:wygania, 15—18. IV. Moc 
wiary i modlitwę z wiarą zaleca, 19—26. V. 
© powadze swego urzędu i chrzcie Jana mó- 
wi, 27—83. 


À GDY się przybliżyli do * 
Jerozolimy i do Betfagi 


skiém ! * 
10. Błogosławione króle- 
stwo ojca naszego Dawida, 
które przychodzi w imieni 
Pańskićm ! Hosanna na wy- 


* | sokościach ! 


11. I wjechał * Jezus 40 


ido Betanii ku górzeOliwnćj, | Jerozolimy i wszedł do swit 
posłał dwuch z uczniów | tyni, a obejrzawszy wszystko; 


swoich, + Mat, 21,1. Zuk. 19,20. 


| gdy już była wieczorna godi 


dów? a wyście go uczynili 
jaskinia zbójców. 323:3% 
18. A słyszeli to uczeni w 
Piśmie i przedniejsi kapłani, 
1 szukali, jakby go stracić; 
albowiem się go bali, dla 
tego, że wszystek lud zdu- 
A się nad nauką jego. 
BA A gdy przyszedł 
*zÓr, wychodził z miasta. 


puści wam upadków wa- 
szych. 

V. 27. I przyszli * znowu 
do Jerozolimy. A gdy się 
on przechadzał po świątyni, 
przystąpili do niego prze- 
dniejsi kapłani 1 uczeni w Pi- 
śmie i starsi ; TMab akan 

28. I mówili do niego : ja- 
| każ mocą to czynisz? 1 kto 


56 


ei dał tę 
nil ? 

29. Tedy Jezus odpowiada- 
Jęe, rzekł im: spytam i Ja 
was o jednąarzecz; odpowiedz- 
cież mi, a powiem wam, ja- 
ką mocą to czynię. 

80. Chrzest Jana czy z nie- 


moc, abyś to czy- 


ba był, czy z ludzi?  Odpo- 
wiedzcie mi. 
81. I rozbierali to sami 


między sobą, mówiac: jeśli 
powiemy, z nieba, rzecze: 
czemużeście mu tedy nie 
uwierzyli? 

82. A jeśli powiemy: z lu- 
dzi, bali się ludu ; albowiem 
wszyscy Jana mieli * za pra- 
wdziwego proroka. "7% 145. 

38. Tedy odpowiadając rze- 
kli Jezusowi: nie wiemy. 
Jezus też odpowiadając rzekł 
im : i Ja wam nie powiem, ja- 
ka mocą to czynię. 


ROZDZIAŁ AH. 
I. Podobieństwo o złych robotnikach winni- 
cy,1—12. II. Jezus czynsz cesarzowi pła- 
cić kaźe,18—1/. III. Saduceuszom o zmar- 
twychwstaniu, 18—27. IV. i uczonym w 
Piśmie o najpierwszćm przykazaniu naukę 
daje, 21—34. V. Mówi o Synu Dawida, 
$5-—40. VI. Dar ubogićj wdowy za.przykład 
stawia, 41—44. 
I POCZAŁ do nich mówić 
w podobieństwach: ezło- 
wiek pewien* zasadził winni- 
cę, i ogrodził ją płotem, 1 
wkopał tłocznię, i zbudował 
strażnicę, i oddał ją robotni- 


kom, i odjechał. ACK 5, 1 
tuk, 20,9. 


Ś. MAREK, XII. 


| s . 
hr Lecz oni Pojmawsz 
go, 1 odesłali z niczć 
4. I znowu posłał 
drugiego sługę, którego „M 
rzuciwszy kamieniami dd. 
nili w głowę, i odesłali zaj; * 
nego. clo, 
5. I znowu i 
: inneg | 
ać x: 2080 posłąj 
È ego zabili, i wiel 30 
Aea 2, LOU wyj 
yeh, z których jednych zbili 
a drugich pozabijali 3 
6. A mając jeszcze jedyneg 
syna swego miłego, Posla 
naostatek do nich.i tego mó 
. e, . , pa 
wiąc : przecież bedą wstydzić 
się syna mego. 
7 . Owi zaś robotnicy rzę. 
kli między soba: to jest dzię 
. 2 a . .. HA 
dzie ; pójdźcie, zabijmy * go 
> c g £ 
a naszém bedzie dziedzictwo. 
4 * Mat.21, 58, | 
8. I wziąwszy go zabili, il 
wyrzucili precz z winnicy. | 
9. Cóż tedy uczyni pan onej | 
winnicy? Przyjdzie 1 potrad | 
robotników, i odda winnice | 
innym. 
10. Czyliżeście nie czytal 
tego Pisma: Kamień, który* 
odrzucili budujacy, stał się ka- 


mieniem węgielnym? jj gy" 


r.28,16. „Mat. 21, 42. Zuk. 20,17. Dzie.4,I1, 
Rzym. 9,38. 1 Kor.8, 11. 1 Piotr. 2,7. 


y, zhik 
m. li 


do p; 4 


11. Od Pana siẹ to stało1 | 


jest dziwne w oczach na- 
szych. 

12. I starali się go pojmać, 
a bali się ludu ; bo poznali, ii 


Mat.21,38. | przeciwko nim owe podobień: 


2. A w czasie właściwym | stwo powiedział. I zaniecha: 


posłał sługę do robotników, 
aby od robotników odebrał z 


owoców onéj winnicy. 


wszy go, odeszli. | 
II. 18. I posłali do niego 


niektórych z Faryzeuszów e 
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jów, aby go usi- 


Z Herody jA! + Mat. 12, 15. 


diili T przyszedłszy rze- | 
+ m Nauczycielu ! wiemy, | 
BB ać szczery; i nie zważasz | 
że kogo . albowiem nie pa- | 
Kaer nA osobę ludzką, ale | 
tr dug prawdy drogi Bożéj | 
k asz; godz Się dać 
p cesarzowi, ie nie ? 
Mamyż 80 dać, czyli nie 


AD 
at: 
ze A on poznawszy obłudę 
th rzekł im: czemuż mię 
kusicie ? Przynieście mi 
orosz, Abym 80 obejrzał. 
"16. Tedy mu przynieśli ; a 


umarł, lecz i ten nie zosta- 
|wił potomstwa; 


także i 
trzeci. 
22. A tak ja pojęło onych 


| siedmiu braci, a nie zostawili 


potomstwa. Naostatek po 


wszystkich umarła i mie- 
wiasta. 
23. Przetoż przy zmar- 


twychwstaniu, gdy powstaną, 
tóregoż z nich będzie żoną ? 
bo siedmiu ich miało ją za 
żonę. 

24, Na to Jezus odpowia- 
dając, rzekł im: czyliż nie 
dlatego błądzieie, że nie zna- 
cie Pisma, ani mocy Bożćj. 

25. Albowiem gdy zmar- 


on im rzekł: czyjże to jest 
obraz i napis? A oni mu po- 
wiedzieli : cesarski. 

17. I odpowiadając Jezus, 
rzekł im : oddawajcież tedy, 
* co jest cesarskiego, Cesa- 
rzowi, a co Jest Bożego, Bogu. 
Tdziwowali mu się. Samas 7 


get 18. L przyszli do niego 
* Saduceusze, którzy mó- 
wią, iż niemasz zmartwych- 
mó- 


wstania, i pytali 
wiąc: 


go, 


* Mat. 22, 28. 


Amy 


19. Nauczycielu ! Mojżesz | umarłych, 


twychwstaną, ani się żenić, 
ani za maż wychodzić bedę; 
ale sa jako * Aniołowie w 
niebiesiech. * Mat. 22, 80. 
26. O umarłych zaś, że bę- 
dą wzbudzeni, nie czytaliścież 
w księgach Mojżeszowych, 
jako Bóg do niego ze krza 
mówił, i rzekł: Jam jest * 
Bóg Abrahama, Bóg Izaaka, i 
Bóg Jakuba? *2 Moj.3,6. Mat. 22,82. 
27. Bóg nie jest Bogiem 
ale Bogiem ży- 


nam napisał, jeśliby * czyj | wych: wy przeto bardzo bła- 


brat umarł, i zostawił 


żonę, a | dziele. 


dziatek by nie zostawił, żeby | IV. 28. A przystąpiwszy * 


g 
6 . 


brat jego pojął 


‘zone jego, i | jeden z uczonych w Piśmie, 


wzbudził potomstwo bratu | który słyszał ich rozprawia- 


Swemu. 


20. Było tedy siedmiu bra- 
Gl; a pierwszy pojąwszy żo- 
nę umarł, i nie zostawił po- 


tomstwa ; 


21. A drugi pojawszy ją, 


* 5 Moj. 25,5. 


jacych, a widząc, że im do- 
brze odpowiedział, spytał go : 
jakie jest najpierwsze ze 
wszystkich przykazań ? 3% %: 

29. A Jezus mu odpowie- 
dział : najpierwsze ze wszy- 
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stki > 7 « a . > . 

stica przykazań : Sluchaj,* | nieprzyjaciół twoich 
AS U Pan, Bóg nasz, Pan | kiem nóg two; p 
jeden jest. i g twoich. 


*5 Moj. 6,4. 

Tad będziesz miłował Pa- | nazywa * Panem, i 
E pa swego, ze wszystkie- jest synem jego > 
s E swego, i zewszystkićj gi rad go słuchał, *Mat g 

uszy swojej, 1 ze wszystkićj | 88. I mówił do nich w A 
myśli swojćj, 1 ze wszystkićj | ce swojćj : strzeżcie 0 nan, 
siły swojćj ; to jest pierwsze | nych w Piśmie a> eo 
przykazanie. | w długich szatach sh chor 
81. A wtóre temu podobne: |i być pozdrawiani oi 
będziesz miłował * bliźniego kach ; m 
swego, jak siebie samego. | 39. I na pierwszych 
WEP opnakozaniecnnę. kach siadać w Kaa 

, *3 Moj. b ier s "A 
Soma | niemasz aa ea „miejsca. miej 
A g . . 

40. Którzy pożerają * domy 


37. Ponieważ Dzis. Wa, 
. WaZ CO ga o 2,34, 
50 Sam Dawi 


ni 

52. I rzekł mu uczony w à 
Piśmie: Nauczycielu ! zapra- 
wdę dobrześ powiedział, iż 
jeden jest Bóg, a niemasz in- 
szego oprócz niego. 

38. I miłować go ze wszy- 
stkiego serca, i ze wszystkićj 
myśli, i ze wszystkićj duszy, 
i ze wszystkićj siły, a miło- 
wać bliźniego jako siebie sa- 

a SEC > 
R AREA Ee "| 42. I przyszedłszy jedna 

F wdowa uboga, wrzuca dwa 

34. A widząc Jezus, że on | drobne pieniażki 

j ac JEZUS, robne pieniążki, co czyni 

mądrze odpowiedział, rzekł | grosz. : 

mu: nie dalekoś jest od 48. I przywoławszy uczńiów 
królestwa „Bożego. I nie | swoich, rzecze im : zaprawdę 
śmiał go nikt dalój pytać. | powiadam wam, że ta uboga 
V. 35. I odpowiadając * | wdowa więcćj wrzuciła, ni- 
Jezus rzekł, nauczając w | żeli ci wszyscy, którzy rzucali 
świątyni: jakże mówią ucze- | do skarbnicy. 
ni w Piśmie, iż Chrystus jest | 44. Albowiem ci wszyscy 
Synem Dawida?  *Mat. 24. |Z tego, co im zbywało, rzu- 
36. Bo sam Dawid przez | cali; ale ta z ubóstwa 
Ducha Świętego powiedział : | swego wszystko, co miała, 
rzekł Pan* Panu memu, siądź wrzuciła, wszystka żywność 
po prawicy mojćj, aż położę | swoją. 


gich modlitw ; ci odniosa cięż. 
szy sąd. * Mat. 23, 14. Zuk. 20, 47 
à . 
VI. 41. A Jezus * siedząc 
naprzeciw skarbnicy, przyp. 
trywał się, jak lud rzucał 
pieniadze do 
jak wielu bogaczów wiele 
rzucało. 


wdów, i to pod pokrywką dlu. 


* Łuk. 21, 1. , 


skarbnicy, i | 
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ROZDZIAŁ XDN: | 
limy i o przyjściu 


š iu Jerozo A 
rzen. II. i do czu- 


zbu A pE 
pan 0 Z ad mówi, 1-32. 


, T? 4 8 

„jem DA LV ogg 
Woj upomina, 33 37. 
wani! - 


on * wychodził Z | 
A światyni, rzecze mu Je- | 
uczniów jego : Nauczy- | 
„jelu ! patrz, jakie to kamie- | 
aS. akie zabudowania. 
nie j ji * Mat. 24,1. Zuk. 21,5. 
9 A Jezus odpowiadając 
zekl mu: widzisz te wielkie 
„apudowania ? Nie zosta- 
" kamień * na kamieniu, 
j ł rozwalony. 
któryby nie Dy” ror ian 3a 
A gdy siedzial na górze 


Oliwnćj naprzeciw światyni, 


| was będą do Rady i do zgro- 
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* wy miejcie się sami na ba- 
czności, albowiem wydawać 


madzeń ; będą was bić, a 
przed starostami i królami 
dla mnie stawiani będzie- 
cie na świadectwo przeciwko 
nim. + Mat. 10, 17. 
10. A potrzeba, aby u wszy- 
stkich narodów * wprzód 
opowiadana była Ewangie- 
lija. * Mat. 24, 14. 
11. A gdy wydając powio- 
da was, * nie troszezcie się 
wprzód, eo mówić macie, 1 
nie przemyśliwajcie, ale co 


tali go na osobności Piotr, 1 
Jakub, i Jan, 1 Andrzej: 
4. Powiedz nam, kiedy się 
to stanie, 1 co Zza znak, kiedy 
się to wszystko będzie miało 
spełnić Ę R. 
5. A Jezus odpowiadając 


wam będzie dano onćjże go- 
dziny, to mówcie ; albowiem 
nie wy jesteście, którzy mówi- 
cie,ale Duch Święty. * ak. 1. 
12. Iwyda * brat brata na 
śmierć, a ojciec syna ; 1 po- 
wstaną dzieci przeciwko ro- 


PESES s 
im, począł mówić: patrzcie, 


aby was kto * nie zwiódl. 
* Efez.5,6. 2 Tes. 2, 3, 


6. Albowiem wielu ich 
przyjdzie pod imieniem mo- 
jám, mówiąc: jam jest, 1 


wielu zwiodą. 


7. Gdy tedy usłyszycie woj 


ny i wieści o wojnach, nie 


trwóżcie się; albowiem to powiedzianą przez proroka T 
stać się musi ; ale jeszcze nie 


tu koniee. 


8. Albowiem powstanie na- 


ród przeciwko narodowi, 


królestwo przeciwko króle- 
stwu, i będzie miejscami 
trzęsienie ziemi, i głód, i za- 


mieszanie? 
9. Początki to boleści. 


Ale | 


dzicom, i będa ich zabi- 
jać. * Mieh. 7, 6. 
13. I będziecie w nienawi- 
ści u wszystkich dla imienia 
mego; ale kto * wytrwa 
do końca, ten będzie zba- 
w1lon. * Mat. 10, 22. 
14. Gdy tedy ujrzycie * o- 
brzydliwość spustoszenia, 0- 


Danijela, stojąca gdzie stać 
nie miała; (kto czyta, niechaj 
uważa,)wtedy ci, którzy będaę. 
i | w Judzkićj ziemi, niech uele- 
kaja na góry ;ĘUWEAŁAL oar 

15. A kto na dachu, niech 
nie zstępuje do domu, i nie 
wchodzi, aby eo wziąć z do- 
mu swego ; 


8 Š. MAREK, XIII. 


16. A kto na roli, niech się | w obłokach 


nie wraca nazad, ab iać 
À ad, ady WZIAĆ chwała 
szatę swoją. S ala. 


17. A biada brzemiennym i |7 


Z mocą wielką ; Ó, MAREK, XIV. 91 


£ 
* Dan. $ lg 
3 


27. I wtedy poszle % Ka o północy» czy 


pieje, | bowiem uczynek spełniła 


121777 
gdy kur Jak czy 
względem mnie. 


2 . 
. 5 ś ÒV = 4 7 tano,) , SERC i | e G zeza how] MEK Z, : 
piersiami karmiącym w one v swoich, i zgromadzi wy ` czy By niespodzianie przy- | 7. Zawsze bowiem ubogi h 
dni ! R stkich wybranych swoich S P y, nie znalazł was | * macie z sobą, 1 kiedykol- 
. 1. . SZ 1 ec EYA , s sk ` 157 A ele im do- 
18. Przeto módlcie sie. ab czterech wiatrów, od krań 9 gz 5 wiek € hcecie, możecie im do 
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od HR EE jakiego | stwa: gdy się już gałąż je 1, Jezus w potant mocnego, 12—21 Sy |moje namaścić ku pogrze- 
, początku stworzenia, które go odmładza, i liście w A. a owienie Wieczory więk, o bowi. 
7 . . . . 5 = A, > grójcu, 2—AŻ> . PPE «a 7 
S worzył Bóg, az dotąd nie SZCZA, poznajecie, 12 blizk TY. JO a. A Stawienie go przed naj - 9, Zaprawdę powiadam. 
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skrócił dni one: 30. Zaprawdę powiadam śmie, jakby 80 zdradą poj-| 10. A Judasz Tszkaryjot, 
e . 7 1 p AA O ">  * Mat. 26,2. Luk. 22, L s % z TM ne y. 
21. A wtedy jeśliby * wam k lez że nie przeminie to po. mać i ZA ić. jan, ib. a, ka z dw p poszedł 
kto rzekł: oto, tu jest Chry- enie, aZ się to wszystko | 9. Lecz mówili : ce SW = e przednie Jye sanmo : 
= H a i v» 37I o 15 c. ALU. LU, LSe 
stus, albo oto tam, nie wierz- DĄ Z DRA Po to,aby czas" iż jg bd | © pa letni 4 " 
cie. nie wiorz- | 31, Niebo i ziemia * prze. | między ludem, | m, | dowałi cię, i obiecali dać mu 
S O € 3 4 j T Ww J y [e AU 1 U 
22. Albowiem powstaną fał- miną, ale słowa moje nie 3 WS on Dy ZI eeg Loci kala Aki 
à przeminą. Ps.102, 27. PS. 119,39. | w domu Szymona trędowa- pieniądze ; 1 szukał, jakby go 


szywi Chry a a i falszy- tego, i gdy siedział u stołu, | sposobnego czasu wydać. 

v ah à k R AE godzinie nikt nie wie, ani rzyszła niewiasta, mając II. 12. Pierwszego tedy 

i , ; . . MADE E oie 

znaki 1 cuda Ku ZWiedze- | A niołlowie;którzysąw niebie, | słoik alabastrowy olejku nar- | dnia pr zaśników, gdy baran- 
C 


niu, edyby można, i wybra- ; WA | : ; a eeki ; v 
, SayDy ,Ł wy ani Syn, tylko Ojciec. 3t dowego czystego, bardzo dro- | ka * wielkanocnego zabijano, 


32. Lecz o onym dniu *i 


nych. ; 24, 38., ; ; rak a a E 
2 WE 1505 słrzeżciołćkć TI. 33. Patrzcież, czuwaj- giego, a stłukłszy słoik ala- | rzekli mu uczniowie jego: 
JAAA IO SE che, 15 módłej A bastrowy, wylała go na głowę gdzie chcesz, abyśmy po- 
Otóż przepowiedziałem wam 7 LF 1e SIĘ ; . * Mat. 26,6. Luk. 7,38. Jan. 12,8. szedł vot h. że 
; ego. edłszy przygotowali, że- 
wa to nie wiecie, kiedy ten czas JE a heera ck Aaa Ji gotov 
eeg) - . | bedzie * Mać. 24, 42. 4. I gniewali się niektórzy byś jadł baranka wielkanoc- 
kt arki T dar po 34. Jak człowiek, który od sami w sobie mówiąc: na | nego? Paki PE r 
smiem | encun an ać lieżdżafac żos ka dd) | Gi cóż się stała strata tego olej- | 18. I posłał dwuch uczniów 
p az "rz a A sługom odl km swych, i rzekł im : idźcie do 
. . le pe zaj. 7 A . é 2 ` . Yy A 
światłości swojej.  Ezech.3ż,7. |; |a„demu i PZ pe 5. Albowiem można bylo to | miasta, i spotka was czřowiek, 
DE i każdemu robotę jego, i sprzedać drożćj niż za trzy- | dzban wody niosący ; idźeleż 
€ . . . ż A d - AL SĘ L 
25. I gwiazdy niebieskie | dźwiernemu przykazał, ab] | sfa gr c] oni AZ PN 
będa padały, a moce, które sa | czuwał. sta groszy, 1 rozdać u ogm ; | za mm. TAR 
na niebie ; A 03 ho 1 szemrali przeciwko niej. 14. A tam, dokąd wnijdzie, 
(dwa 35. Czuwajcież tedy, ( 6. Ale Jezus rzekł: dajcie | powiedzcie ospodarzowi : 
26. A wtedy ujrza Syna * | nie wiecie, kiedy pan domu wnt s AE ARON 
jéj pokój, dla czego jéj przy- | Nauczyciel mówi: gdzież jest 


człowieczeso.przychodzacego | przyjdzie, czy z wieczora, CZ t ER 
g0,przy acego | przyjdzie, czy z wieczo”e, y krość wyrządzacie? Dobry | gospoda, gdziebym jadł ba- 
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ranka wielkanocnego Z UCZ- 
nami swoimi? 

15. A on wam wskaże pokój 

wielki usłany i gotowy, tam 
przygotujcie nam. 
„16. I wyszli uczniowie jego, 
1 przyszli do miasta, i zna- 
leźli tak, jak im powiedział, i 
przygotowali baranka wielka- 
nocnego. 

17. A gdy był * wieczór, 
przyszedł z dwunastoma. ;7%% 
18. A gdy siedzieli i jedli, 

rzekł Jezus: zaprawdę po- 
wiadam wam, iż jeden z was, 
jedzacyzemna, *wyda mię. 4 55: 

19. I poczęli się smucić, i 
mówić do niego jeden po dru- 
gim: miałżebym ja to być? 
A inny: czy to ja? 

20. Lecz on odpowiadając 
rzekł im : jeden z dwunastu, 
który ze mna macza w misie. 


21. Syn człowieczy wpra- | mię zaprzesz. 


wdzie odchodzi, jak o nim na- 


Ś. MAREK, XIV. 


25. Zaprawdę powi 
wam: 1ż nie bede w adan 
Z S za aS Więcćj 
owocu winnćj latorog U 
do dnia onego, ody ko 8 
będę nowy w królestwie $ $ 
ŻEM. Y 
26. A zaśpiewawszy pieg 
wyszli na górę Oliwna. i 
27. I rzecze im Jezus. Wsz 
scy * obrazicie sie we ME 
tej nocy ; bo napisano : Ude. 
„a 3 y 
rzętpasterzą i beda rozpro 
szone owce. Mat. 6,1,53. + Zao psy, 
28. Lecz gdy * zmartwych. 
wstanę, poprzedzę was q 
Galilei. AD, 


29. A Piotr rzekł do niego; 


choćby się wszyscy obrazili, 
ale ja nie. 
30. I rzecze mu Jezus: zą. 


prawdę powiadam ci, iż dziś 


tej nocy, pierwój * niż dwa. | 
kroć kur zapieje, trzykroć się | 


* Luk. 22, 34, 


31. Ale on tém bardzićj mó- 


pisano ; ale biada człowieko- | wił: choćbym miał umrzeć z 
wi onemu, przez którego Syn | tobą, nie zaprę * się ciebie. 
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44. A ten, który go 


I na ziemię i modlił 


pa d p 151 Vé 
chę, PR. gli można, ode szła wał, ; fuie. tenci 
e: wiąc : którego pocadu ję, tenci 


je, Aby; ; sma . * Łuk. 22,41. 
© sad a godzina ; ape 
a J rzekł: Abba, Ojcze: 
2 tko Ci jest możliwem, 
'g ) 


i + Luk. 1, 37. + Mat. 26, 39. 
0 . Jan. 8. 38. r; 
"a Rady przyszedł, i zna- | 
WE śpiącymi, i rzekł Pio- 
SĄ Szymonie, „śpisz, 
4 czuwać jednćj go- 
0) 
dzimy * ką 
g. Ozuwajći g: 
je abyście nie popadli w po- 
kuszenie „ duchci jest chętny, 
> SB R 
jało m 
ale ciało 
39, I odszedłszy znowu, mo- 
. Ę . O a mó- 
qil się, też same słow 


wiąc. i ; 
40. A wróciwszy Się, zma- 


oczy by ; 
nie wiedzieli, co mu odpowie- 


dzieć mają. 


41. I przyszedł trzeci raz, i | wszyscy uciekli. 


rzekł im: śpijcież już i od- 


. . . . . n 
poczywajcie ! dosyć! przyszła | niec szedł za nim, odziany 


jest, imajcie go, 1 wied 
ostróżnie. 

1 odemnie ten kielich ; | 45. j: ; y, zara 
oddal e it to; co Ja + chcę, | przystąpi do niego, 1 rzecze : 

SPORE paka | Mistrzu, Mistrzu! 1 pocaio- 
wał go. TO l 

46. A oni rzucili się na nie- 
z? nie | go, i pojmali go. 

4/7. A jeden z tych, co tam 
stali, dobywszy miecza, ude- 
e i módlcie * |rzył sługę najwyższego xa- 
płana i uciął mu ucho. | 

48. A Jezus odpowiadając 
rzekł im: jak na zbójcę wy- 
szliście * z mieczami i z ki- 
jami, aby pojmać mię. 

49. Oodzień bywałem u 
was w świątyni, ucząc, a nie 
i śpl |maliście mię: ale potrze- 

jaz} ich znowu śpiącym! (bo drei mię p 
ich były obciażone), i | ba, aby się * wyp 
sma. 

50. A tak opuściwszy * go, 


wyda- 
dał im był znak, mó- 
} 


źcie 


A przyszedłszy, zaraz 


* Łuk. 22,52, 


elmły Pi- 


* Ps. 22,13. Ps.60,10. Izaj. 53, 10. 


* Ps. 88, 9. 


51. A jeden jakiś młodzie- 


w prześcieradło na nagie 
ciało ; i pochwycili go mło- 


godzina, oto wydany Zo- 


: | 
człowieczy będzie wydany! | Tak samo i wszyscy mó. | 
staje Syn człowieczy w ręce 


lepiejby mu było, gdyby się | wili. * Tan, 13, 37,38. 


i 
| 
| I 
| 
LNM 


był człowiek ów nie narodził. | IV.32. I przyszli na miejsce, grzeszników. - „PUB dzieńcy. zak. 

IIT. 22. A gdy oni jedli, | które zwano * Grietsemane; | 42. Wstańcie, „pójdźmy! | 52. Ale on mc |: 
wziął Jezus * chleb, i pobło- | i rzekł do uczniów swoich: oto, ten, który mię wydaje, ko weć nago uae 
gosławiwszy, łamał i dał im, | siedźcie tu, dopóki się modlić blizko jest. nica. 


mówiąc : bierzcie, jedzcie, to | będę. 


+ Łuk. 22, 19. 


jest ciało moje. 1 Kor: 1, %: 


» Mat. 26, 36. 


33. I wziąwszy z sobą Piotra, 


23. A wziąwszy kielich, i|i Jakuba, i Jana, począł się 


podziękowawszy, dał im; 
pili z niego wszyscy. 


i|lękać i trwożyć ; 


34. I rzekł im: bardzo jest 


24. I rzekł im: to jest | smętna dusza * moja aż do 


krew moja nowego testamen- | śmierci ; 
tu, która się za wielu wy- | wajcie. 


Jas 
a ri Az I 
j 
i 


zostańcie tu i CZU- 
i * Jan. 12, 27. 


35. A postapiwszy * tro- 


V. 48. I zaraz, gdy on * 
jeszeze mówił, przyszedł Ju- 
dasz, jeden z dwunastu, a z 
nim wielka zgraja z miecza- 
mi i z kijami od przedniej- 


szych kapłanów, i od uczo- 
nych w b 
szych, 


iśmie, i od star- 
* Luk, 22, 47, Jan. 18,8. 


VI. 58. I poprowadzili Je- 
zusa * do najwyższego ka- 
plana; a zeszli się do niego 
wszyscy przedniejsi kapła- 
ni, i starsi, i uczeni w Pi- 
śmie. * Łuk. B, 5%. 
54. A Piotr szedł za nim 
zdaleka aż do dworu nay- 


asa 


R SED RY 
E AS, 53 


Z 


meran 


E 
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wyższego kapłana, i siedział 


po cóż jeszcze 


or wy grzejąc się u | świadków ? Potrien jen 
Sanr 64.  Słyszeliśe; i 
55. Ale * łyszeliście I 


przedniejsi ka- 


= 2) . u ` 
stwo. Cóż SIę wam ti 


płani i cała Rada „szukali | A oni Wszyscy 0 daję; 
przeciwko Jezusowi świa- winnym śmierci Fae 
dectwa, aby go o śmierć 


przyprawić; i nie znajdy- 


wali. * Mat. 26, 50. 


56. Albowiem wielu fałszy- 
przeciwko 
niemu ; ale świadectwa ich 


wie świadczyło 
nie były zgodne. 
57. A 
wszy, fałszywie 


przeciwko niemu, mówiąc: 


58. Myśmy słyszeli, jak mó- 
wil: Ja rozwalę * tę światynię 
rękami uczynioną, + we trzech 
dniach zbuduję inna, nie rę- 


à > Ę 
kami uczyniona. * Jan. 2, 10. 


59. Lecz i tak świadectwo 


ich nie było zgodne. 

60. Tedy stanawszy w po- 
środku najwyższy kapłan, 
pytał Jezusa, mówiąc : nie nie 
odpowiadasz ? cóż to ci prze- 
eiwko tobie świadczą ? 


niektórzy powsta- 
świadczyli 


65. i niektć | 

s4 1 poczęli niektórzy a 

piwać, i zakrywąć oblicze 3, 

go, 1 bić go pięściami jn; 

C 2 m 

mu: prorokuj! A 
policzkowali go.* 


by 
przyj), 


y jwyższęe ; 
kapłana ; + nk a, El 


67. A. widzac Piotra grzeją 
cego się, spójrzała nań, ine 
kla: i tyś był z tym Nap. 
reńczykiem Jezusem. 

68. Ale on się zapart mę. 
wiąc : nie wiem i nie rom. | 
miem co mówisz. I wyszed) 
na dwór do pai ku 
zapiał. | 

69. Tedy dziewka ujrzawszy 
* oo znowu, zaczęła mówić do | 
tych, którzy tam stali: to jest | 
jeden z nich. "Inka, | 


61. A on milczał i nie *| 70. A on znowu zaparł się. 
nie odpowiedział. Znowu go | A po małćj chwilee znowu a, 
pytał najwyższy kapłan, i | co tam stali, rzekli do Piotra: 
rzekł mu: tyżeś to t ów | prawdziwie, znich jesteś; boś 


Chrystus, Syn Błogosławio- 
nego ? * Ïzaj. 538,7. t Zuk. 22, 67. 

62. A Jezus rzekł: Jam 
jest; i ujrzycie Syna czło- 
wieczego, * siedzącego na 
prawicy majestatu, i przy- 
chodzącego z obłokami nie- 
bieskiemi. * Dan. 7, 18. Mat. 2%, 80. 

68. Tedy najwyższy kapłan 
rozdarłszy szaty swoje, rzekł: 


1 Galilejczyk, i mowa twa 
podobna jest. 

71. A on się począł kląć i 
przysięgać, mówiąc: nie znam 
człowieka tego, o którym mo- 
wicie. 

72. Tedy powtóre kur z% 
pial. I wspomniał Piotr na 
słowa, które mu był powie 

|dział Jezus: pierwój niż : 
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je, trzykroć | 40. 


kur dwakroć EF I wyszedl- | z. nienayiści, rydali przed- 
. mię zapTZe© +Mat.26,75. | niejsi kapłani. | i 
<A pla! al. 1i. Ale przedniejsi kapłani 
gZy» ROZDZIAŁ XV. | podburzali lud, iżby im ra- 
sreka 30: Il. Śmierć, 075 M. III, ipo- czój * Barabasza wy puścił. , 
gaw RAZ * nad rankiem | 12, 4 od powiadając Piłat, 
A 


A naradziwszy SIĘ prze- 
Tami ze starszymi 1 


onymi W Piśmie 1 z calą 
uc” związali J ERY ae 
=; oo,ioddah Fua- 
dziki ah pe 2, a Mat. 27, 1. 
2, Í pytal g9 Pilate tyż! 
st ÓW * król Żydowski: 
Jo mu odpowiadając, rzek) : 
o O at. 27, 11. 
„owiadasz. zb 
| T oskarżali go przedniejsi 
kapłani © wiele rzeczy WRA 
4. Tedy go znowu "PJ ; 
Pilat, mówiąc: Mme nie od- 


owl. 
l 


owiadasz? Patrz, jak aj 
„eciwko tobie świad- 
rzeczy pr zeciwk pe wać 
CZA. 


5. Jezus jednak me 
odpowiedział, tak, iż się P 
dziwował. 


si ial im | 17. i 
6. A na święto uwalni a | i uplotlszy * koronę z ciernia, 


zwykle * jednego więźnia, 
którego prosili. jaiei 
7. I byl jeden, zwany Ba- 
rabasz, uwięziony z tymi, co 
rozruch czynili i W rozruchu 
zabójstwo popełnili. 

8. Ale tlum zawoławszy 
głośno, począł prosić, aby 
uczynił im tak, jak zawsze 
czynił. > R 

9. A Piłat im odpowiedział, 
mówiąc : chcecież, abym wam 
gpu króla Żydowskie- 
go: 


rzekł im znowu: © 
chcecie, abym uczynił z tym, 
którego nazywacie króle 
Żydowskim ? | 

18. Aoni znowu zawołali : 
ukrzyżuj go ! 


i cóż przecie złego uczynił ? 
Ale oni tém bardzićj wołali : 
ukrzyżuj go! 

15. A Piłat, chcąe 
dowi zadosyć uczynić, 
puścił im Barabasza, a Je- 
zusa ubiczówawszy, 


aby byłukrzyżowany. 


nie |dzili go do 
iłat | do ratesza, 
rotę. 


W icdział bowiem, że go 


cóż tedy 


m 


4. A Pilat rzekł do nich: 


* Ju- 
wy- 


wydał, 
* Mat. 27,20. 
16. A żołnierze wprowa- 
dworu, to jest 
i zwołali cada 


I oblekli go w purpurę, 
włożyli nań; Wo: 

18. I poczęli go pozdrawiać, 
mówiąc: bądź pozdrowiony 
królu Żydowski! 

19. I bili go w głowę 
trzciną i plwali nań, a 
upadając na kolana, uwiel- 
biali go. l 

20. A gdy się z mego na- 
śmieli, zdjęli z niego purpure 
i oblekligo w szaty jego wła- 
sne, i poprowadzili, żeby go 

ukrzyżować. 


36 Ś. MAREE, XV. = 


24. s BR ò 
da a przymusili przecho- | ten król Izraelski Ś. MARER. XVI. 97 
LUA ro - l ER A = R c b Ś " sy "I" S4, 
Oy neja kiego Szymo- | raz z krzyża, al TARDI t m6 ly jeszcze był | nakupiły wonności, żeby pójść 
na Cyrenejczyka (wracają- |i uwierzyli. POJSMY nizej 41. SK A Jl * za nim, | i namaścić go * Jam. 207 1. 
cego z pola), ojca Aleksan- | b AE yli. I ci, co z Al „ Galilei chodzmy 28 żele | 2. I bardz anaiai 
Ja Raa abu Aica] ksan- | byli ukrzyżowani, urgog: W 7 Jugiwaly MU; 1 wiele | 2. I bardzo rano pierwszego 
ego * Mat 27, 32 = y AK a © 3 W, C l A jO * i 5) . # > / yis 
Jeso. at. 27, 32. szósta stała gi „S0dzy ż pay” zolimyY. Luk. 8,2. | już weszło słońce. 

22. I przywiedli go na * wszystkiój A aeIRnośi r do ATE już był wieczór, | 3. I mówiły do siebie : któż 
2 > . : A j - a . 9 ) A : 5 J A ; : = 
miejsce Grolgota, co się wy- | ny dziewiatćj w AŻ do godzi 44. -waz był dzień przygo- | nam odwali kamień ode drzwi 
kłada : miejsce trupich głów. 34. AV GEJE wiadra cj * Mei który jest przed sa- grobowych ? 

938. Id R 28, 88.. Jam. 19, 17. p i po dziewiąty pore” *Mat.27,57. | 4, A spójrzawszy obaczyły, 

x TVo A AR ZAW | AL R 3 By J w 47 

ad a an: pi O A eoe a T © patens „yszedł Józef z Ary- | że kamień był odwalony ; al- 


a 'a:4a . A ` . 2 . G Wid. K: Prz x 5 “ 
mirrą ; ale nie przyjął. kim, mówiąc! Eloi! Bla M znakomity radny pan, | bowiem był bardzo wielki. 
i maty 7 ? 


kiwał kró- | 5. I wszedłszy w grób, uj- 


z A AE cze 
rozdzielili szaty * jego, rzu- wykłada : Boże * mój | Boz który Me, śmiało wszedł |rzały * młodzieńca, siedzą- 
CY los o nie, co kto miał | MóJ! czemuś mię opuścił? les lata i prosił o ciało Je- | cego po prawćj stronie, odzia- 
WAA a A O ORA TERA * Ps. 0, do i nego w szatę białą ; i zlękły 
_25. A była trzecia godzina, | 44m Gtali us7 or 17 wych p A Pilat się dziwował, | się. ORDONA A 
i ukrzyżowali go. z ag A M szawszy to mó | 4 1 umarł; i zawoławszy | 6. Ale on rzekł im: nie lę- 
26. Był też napis winy jego | 36. s e j iJasza Wola: ka pytał go, czy dawno kajcie * się; szukacie Jezusa 
napisany: król Żydowski. E „dE en pobiegłszy, ną. rl 9 Nazareńskiego, który był 
97. Ukrzyżowali też z nim PERI „gąbkę octem, 1 wło. "IL 45. „A. dowiedziawszy | ukrzyżowany ; wstał z mar- 
dwuch zbójców : jednego po IVRET JĘ na trzelnę, dał m | sie od setnika, darował ciało | twych, niemasz go tu; oto 
prawicy, a drugiego po Poner pić, mówiac: pozwólcie, zo. | Józefowi. miejsce, gdzie był poto- 
| żony. aj w 


jego baczmy, czy przyjdzie Elijas 
28. I inito sie Pi żeby go zdjąć. | 
29. T wypelnilo sie Pismo, | TI. 37. A Jezus zawol 
ore mówi: Ae Zz4OCZýynCaN e > 
able a ai ay glosem wielkim, oddal | zzożył go w grobie, który był | że was uprzedza do Galilei ; 
> ucha ; - odc 
; } ; A kuty w opoce, i przywa- | tam go zobaczycie, jak wam 
nik EEEE E A a ac AN Wyka A dy drzwi grobo- | powiedział. s kt. 20,221 Mar.14, 28. 
niemu, kiwając łania swe- świątyni * na dwoje, od gój | wych. 8. A wyszedłszy prędko, 
A ER 4 JE aż do dołu. | okół å7. Ale Maryja Magda- | uciekły od grobu: albowiem 
P E zł i 2 89. Tedy. widząc setnik,| lena i Maryja, matka Jo- | zdjęło je drżenie 1 przeraże- 
Cu da cŚEE a PEEN który stał naprzeciwko nie | zesa, patrzały, gdzie go kła- | nie, i nikomu nie nie powia- 
an Lio | go, że tak wołając oddal | dą. dały, bo się bały. 


* Ps. 22,8. Mat. 27,39. Luk, 23, 86. t Jan. 2,19. z TAk 
30. Ratuj siebie samego, 1 ducha, rzekł: prawdziwie, II. 9. A * zmartwychwsta- 


46. A on kupiwszy prze- 
ścieradło, i zdjąwszy go, ob- | 7. Ale idźcie i powiedzcie 
winał * w prześcieradło, i | uczniom jego, 1 Piotrowi, # 


zstąp z krzyża ! człowiek ten był Synem Bo- ROZDZIAŁ XVI. wszy rano pierwszego dnia 
31. Także i przedniejsi ka- | żym. „|| 2 Al niewiastom mówi o zmartwych- sabatu, ukazał się naprzód 
. . mąż Z I staniu Pańskióm,1—8. II. cazuj 3 A s AE 
płani z uczonymi w Piśmie 40. Były też 1 niewiasty gi R RROWCRN RKA NA Maryi Magdalenie, z której 
"naśmi A a 2il 1 i| zdalek ie rzypatrujące, 0-14. III. Posyła ich na opowiadanie ) onal + siedmi ia- 
1ewaJac SIĘ mówili jedni d a c R y p JE b Ewangielii, 15—18. IV. i wstępuje do nieba, był WYSPA i sied mmu dyja 

Ę błów Jan. 20, 14. tźuk. S, 2. 


do drugich : innych ratował, | między któremi była Maryja | nn. 


a siebie samego ratować nie | Magdalena, i Maryja, matka GDY minął * sabat, Ma- | 10. A ona poszła i oznaj- 
O Jakuba małego 1 At ryja Magdalena, i Ma- | miła tym, co z nim bywali, 
+ Mab. tls 9 


którzy się smucili i płakali 


32. Niechże ów Chrystus, | Salome; ryja matka Jakuba, 1 Salome 
7 


98 $. Mareg, XVI. - ask 
SIT. ile A oni usł 


yszawszy, | slę, zbawion będzię. 


że żyje, i był widziany od | kto nie mwi ; a] 
nićj, nie wierzyli. s ać: "PTR będzię A EW AN GIE LI J À 


»1g 


12. A potóm dwom z ni I 

i nich | 17. A znaki, któ k 

. ; . 5 > ore N r z 7 rA a r l 

S ARA się w in- | szyć będą tym, co towary, WEDLUG Ś. ŁUKASZA. 

nćj postaci, gdy szli przez | będą takie: w imien; WIERZĄ 
j ag e: żą | 

pole. Sk lh. 23. AE: w amieniu możę” 


* dyjabły wyganiać będą da | 


13. A oni poszli 1 opowie- | wemi językami mówić A ZDZIAŁ I dla tego, że Elżbieta była nie- 

dzieli q © <q t e s *-D; 5 x 6, beq i RO £ . ną dni LA; z” 

lh drugim; 1 tym nie uwie- | sg Werc br: t Dzie. 2, 4 t.10, go | zwóngiesty, 1-4. 1. Bor płodna, a byli oboje pođe- 
3 y Aa e AY, 4 i ra Ewangiengty, =, "a Za ty j dw QA 

nab. RAK będą, a chog | E Przede ześciólai ukazanie się Anioła szłymi w dniach swoich. 


s ZA i | a jee JAD 4 „505. LEL Zwiastowanie | s R 
IV. 14. Naostatek ukazał by “co kolä telnego wypili | w aryjaszowi: 2%. Aj $5. 1V. Ma- | 8. Stało się tedy, gdy ód- 
się też onym jedenastu, gdy * asi bosa fana tą WR WONI 


Anielskie Mary awiedza; 39—45. V- Hymn 
siedzieli u stołu, i wyrzucał | (+) ch ręce kłaść będą, 


a Biżbietę napy Narodzenie się Jana, prawiał urząd kapłański w 


5 46—59. 5 e 4 w ge 
| + ża a Wwy Daryl rq. proroctwo Začharyjasza, 67—80. | porządku przemiany swojej 
. . 5 z ZE rowie a. * Dzi y AP A 3 - i n [x cy 
im na oczy niedowiarstwo ich, VI 1 CA. (KTP Zie. 23, $, | ONIEW AZ wielu pod- | pr zed. Bogiem, 4 
ji zabtwardziałość serca, że o RAE z t an przestą, | Jk ło się spisać Opowia- | 9. Że według zwyczaju 
. OWEK N 11 (4 pro X Ę c > . ko A+ aj A 
tym, którzy go widzieli zmar- AE zp U Wzięty | anie spraw, które się pomię- urzędu kapłańskiego przy- 


1 . . 7 s 1 ZE „APA 21 
twychwstałego,nieuwierzyli. jA RE iad] popr dzy nami spełniły, |. |padl nań los, aby zwać 
r e Ea 30. Jan. 20,19. wicy f Bożej. 709% t8iziiy, | A Tak jak nam podali el, | wszedłszy do świątyni * Pań- 
y e . op : A PREDS ET RN Kry. *+ 2 Moj. 30,7. 
. 15. Irzekłim: idacna 20. A oni poszli, i kazali którzy od początku sami Wi- skiej. oj. 30,7 


wszystek świat, głoście Ewan- wszędzie ;.a Pan im pomagaj | dzieli ; sługami słowa byli, 10 A całe * mnóstwo lu- 
gieliję wszystkiemu stworze- | i słowa ich potwierdzał iha. 0 p stanowiłem i ja, który | du było na dworze, modlae 
niu. *Mat. 28, 19. 8. LO 5 3 Mój. 


kami, które im towarz. 


16. Kto uwierzy i ochrzci | szył towarz. | tego wszystkiego 7 początku | się w godzinę kadzenia. 1,17. 
2 8 1 TZzCci sZyŁy. zie, 14, 5, 


inie doszedłem, tobie to | 11. I ukazał mu się Anioł 
porządkieńa opisać, zacny Pański, „Stojący po a éj 
Teofilu ! zą stronie * ołtarza, kak A 
4. Abyś poznał pewność kadzono. à p 3 DŁ 
tych rzeczy, których cię nau- 2Ę zatrwożył się. Zacha- 
CZONO. ryjasz, ujrzawszy go, i bojaźń 
Tī. 5. Był za dni Heroda, | przypadła nań. | 
króla Judzkiego, pewien ka- 18. ża rzekł do niego Aniol: 
plan, imieniem Zachary jasz, | nie bój się Zacharyjaszu ! bo 
z przemiany Abijaszowćj, a wysłuchaną została * modli- 
żona jego była z córek Aa- | twa twoja, a Elżbieta, żona 
ronowych, któréj imię było twoja, urodzi cl syna, i nadasz 
Elżbieta. mu imię Jan. DAE 
6. A byli oboje sprawiedli- 14. I będziesz miał radość 1 
wymi przed obliczem Bożćm, wesele, 1 wielu z narodzenia 
chodząc we wszystkich przy- | jego radować się będzie. | 
kazaniach i. usprawiedliwie- | 15. Albowiem będzie * wiel- 
niach Pańskich bez na- |kim przed obliczem Pań- 
gany. skióm; wina i napoju mocne- 
7. I nie mieli potomstwa, go pić mie bedzie, a Duchem 


100 


Świętym będzie napełniony 
zaraz Z żywota matki swo- 
éj. * Mat. 11, 9, 11. 
16. A wielu z synów Izrael- 
skich nawróci ku Panu, Bogu 
ich. „ob 
17. A on pójdzie wprzód 
przed * obliczem jego w du- 
chu i w mocy FElijaszowćj, 
aby obrócić serca ojców ku 
dzieciom, a niewierzących ku 
roztropności sprawiedliwych, 
aby przysposobić Panu lud 
gotowy. 


znam? bom ja jest stary, a 
żona moja podeszła w dniach 
swoich. 

19. A odpowiadając Anioł, 
rzekł mu : jam jest * Gabry- 
jel, który stoję przed obli- 
czem Bożóm, a posłany je- 
stem, abym mówił do ciebie, 
i zwiastował ci tę dobrą no- 
wine. * Dan. 8, 16. 
20. A oto, 
nie będziesz móg 
aż do dnia, którego się 
stanie, dlatego, żeś 
uwierzył słowom 


które się wypełm 
swego. 


nie 


charyjasza; 1 dziwowali się, 
że tak długo bawi w świą- 
tyni. | 
22. 
do nich mówić; i poznali, 


bo im przez znaki ukazywał, 
i pozostał niemym. 


Ś. PUKASZ, I. 


moim, | bój się 
a czasu znalazłaś łaskę u Boga. 


21. A lud oczekiwał Za- wocie, i porodzisz 


A wyszedłszy nie mógł | nazwany, 1 
że | Bóg tron 


widzenie widział w świątyni ; | Jego : 


28. I stało się, ody s; 
pełniły dni słażby jest bik 
odszedł do domu wa k 

24. A po onych dniach 
ok Elżbieta, żona j R 
cryła się przez pięć mie. | 
mówiąc: $ Sae A] 

25. Tak mi Pan uczyn; 
dniach, w których R: w 
wejrzał, aby odjąć hańb T 
między ludźmi. 

III. 26. A w miesiącu szé 
stym posłany był Anioł Gy. 


> żę 


ę moją 


* Mal. 4,5. Mat. 11, 14. r. 17, 12. br 1 l S 

: ryjel od Boga do miast 
18. 1 rzekł Zacharyjasz do | lilejskiego, które B za 
Anioła: po czómże to po- | zaret. , u 


27. Do Panny * poślubionćj 
mężowi, któremu imię był) 
J ózef, z domu Dawidowego a 
imię Panny, Maryja. $ Mat, 1,18, 

28. A wszedłszy Aniol do 
| nićj, rzekł: bądź pozdrowio- 
` na, 

tobą ; błogosławionaś ty mię- 

dzy niewiastami. i 

29. Ale ona ujrzawszy go, 


oniemiejesz i | zatrwożyła się na słowa jego, 
oł mówić | i myślała, coby to było za po- 
to | zdrowienie. 


30. I rzekł jój Anioł: nie 
Maryjo ! albowiem 


31. A oto, poczniesz w ży: 
* syna, 1 
nadasz mu imię Jezus’ a 
32. Ten będzie wielkim, I 
Synem Najwyższego będzie 

1 da mu Fan 
* Dawida, 0J¢% 
«9 Sam. 7, 12,16. Izaj. 9, 7: 


33. I będzie królował nad 
domem Jakubowym * na Wie” 


godna szacunku ; Pan z | 


T 101 
4, 7, s 
S. ŁUKASZ; PRE. 
z oe żywota 
s nie þedzie | błogosławiony 3 y 
4 500 SALĄ" aii 1 
. estwu Jeg 2 Jer. 2557 | twego : Ą 3 = 
ki po rpa. 45, 7; a. 004 Ach. 4, 7. 43. A skadże mi to, że przy » 
onei . an. 4, aj , 19, 4 X ego 
wę Maryja rzekla (0 szła matka Pana mes 

i. Kok je, kie : 

t a. dak glę tO stanie, mnie: ; z do- 
Aniola Jay IPB, 44. Albowiem. oto, AM 
dy mężć dpowiadają Anioł | szedł głos pozdrowne? Pako. 

DR -gi . Duch Święty ZStĄ- | go do uszu moit 3 PO AK 
rzek a moc Najwyższe89 | czyło Z radości niepo" "e 
A f s A . 
i a o se ; rzetoż 1 w żywocie moim. | uda 
ZAC he, co SIĘ Z ciebie naro- | 45. I błogosławiona, - eM 
e naz ne będzie Synem | uwierzyła: bO SIĘ wy AE 
c m te rzeczy, które Jej są oznaj 
a A. oto, Elżbieta, kre- | mione od tana. Eee pe 
AA twoja, także Ppoczę a | y, 46. Tedy rzekła > aryja: 
w AE starości SWOJA> a | wielbi dusza moje ro A 
j la| 47. I rozradował się CUG 


S f 
ten mieć" Zbawicielu 


nićj, którą nazywają DeP | mój _ W Bogu, 

dną. . | moim, | NB, 
37. Bo u * Boga nie będzie | 48. Iż wejrzał na poniżenie 

niemożliwą żadna TZECH: |, s, służebnicy swojej ; albowiem 
38. I rzekła Maryja: oto, oko, odęąd boga skie. a 
słażebnica Pańska ; niechże | zwać bede wszy 


ie według słowa rody. 


deo ka odszedł od nićj 49. Bo mi uczynił wielkie 
a rzeczy ten, który mocny jest, 


Anioł. RE 
TV. 39. Tedy zabrawszy SiĘ i 


Maryja w onych dniach, po- 
| szła śpiesznie w górna krainę 
|| do miasta J udzkiego. 
| 40. I wszedłszy w dom Za- 

charyjasza, pozdrowiła El- 


święte imię jego; . | 
50. I którego miłosierdzie 
od pokolenia do poko- 


jest | 
co się go 


lenia nad tymi, 
boją. 
51. Dokazał * mocy ramie- 

Bo żbietę. niem swojóm, 1 rozproszył 
| 41. I stało się, skoro usły- pysznych w myślach serca 
í szala Elżbieta pozdrowienie | ich. WSB PASA 

| Maryi, że skoczyło niemo- | 52. Strącił mocarzy z tro- 
| wlątko w żywocie jój, i napel- oniżo- 
|. niona została Elżbieta Du- RR 
chem Swiętym. 

42. I zawołała głosem wiel- 
kim, i rzekła: błogosławio- 


naś ty między niewiastami, 1 


nów, i wywyższył * 
nych. 

58. Taknących napełni! do- 
bremi * rzeczami, a bogaczów 
odprawił z niczem. Ð. Samat 


54. Wziął w opiekę Izraela, 


102 a 
= Ś. tox 
i ASZ " 
de bwon e I Ś, Łukagz, IE 108 
uge. swego, pomny * na | kićj rózgłosiły s; ty wm " 
miłosierdzie swoje «Tzn, 20,18. | tę SY StOSUMY sle Wszy: ` dzieciątko ! Pro- | Dawidowego, które zowią * 
Jer, 31; 20, > x.41,8. r.84,5, | CO SLOWA. kie 76. À R E rż zego nazwa | Betlehemem (dlatego że był 
= E gł» AE > : Najwyśeo No" pegi | „gb > das * 
55. (Jak mówił do ojeów „66. A. wszyscy, który okiem": cą þo pójdziesz | domu i z rodu Daw ida) : 
Tn + * A BR= s(dZLCBA » á < ~ „AR * Mich. 5, 2. Jan. 7, 42. 
naszych), nad Abrahamem SH słyszeli, wzięli to ne bę „rzed obliczem Pań+ | 5 Aby był spisany f Mary- 
rca sweg Żyją. orza Er S | Ławy * drogi|: Ante > Poj 
80, aowa NE „byś gotów ało, "drog | ja, poślubiona sobie żoną, 


* 1 nad nasieniem jęgo na 
wieki. * 1 Moj. 17, 7, 19. 

56. I zostąła z nia Maryja 
około trzech miesięcy; i wró- 
ciła do domu swego. | 

VI. 57. A. Elżbiecie wypeł- 
nił się. czas, aby porodziła, i 
porodziła syna. 
_58. A usłyszawszy sąsiedzi 
i krewni jéj, że Pan uczynił 
wielkie miłosierdzie swoje 
nad nią, radowali się z nia 
pospołu. 

59. I stało się, że ósmego 


< RY Si. 00) 
więc za dziecię będzie p. $ 


była z nim ręka Pań l 
R Z & iską, 
VIT. 67. Zachar las 
ojciec jego, napełniony De 
chem Świętym, prorokows) 
mówiąc : % 


szem. 
60. A odpowiadając matka 
jego, rzekła: nie tak; lecz, 
nazwany będzie Janem. 

61. I rzekli do nićj: ża- 


dnego niemasz w rodzie swo- | dzie nad ojcami naszymi, i 
. : z e e, QQ" > . + | 
im, coby go zwano: têm 1mie- | wspomnieć na * przymierze 


niem. 
62. I skinęli na ojca jego, 


ich, którzy byli od wieków): 
* Izaj. 9, 2. T. ; : 
Jer.28,6. r0 10. raaa > 5 7 A 


71. Aby wybawić od nie. 
przyjaciół naszych i z ręki 
wszystkich, którzy nas nie- 
nawidza ; 


72. Aby wykonać miłosier. 


swoje święte, *1 Moj. 17,7, 


78. Na przysięgę, którą | 


jak go chce nazwać. 
63. A. On. kazawszy sobie | cu naszemu, że nam to dać 
podać tabliczkę, napisał mó- | miał, +1 Moj. 33,16. 
wiąc: Jan jest imię jego. I| 74. Abyśmy _ wybawieni 
dziwowaji. się. wszyscy- bedac z ręki nieprzyjacil 
64. I zaraz otworzyły się; | swoich, bez: bojaźni mu słu- 
usta jego, i język jego,.1 mó- | żyli, 
wil, wielbiąc Boga. 75. W świętobliwości i W 

65. I przyszedł strach na,| sprawiedliwości * przed obli: 
wszystkich sasiadów. ich, i | czem jego, po wszystkie dn 
po całój górnój krainie Judz- | żywota naszego. * Kol 1, łe 


gkjém, a 


7 
| 
3,3. | 


| która była brzemienną. 


ESS j FROTIA | a bi l 
NI. Jżbys dało | nę | 6. I stało się, gdy tam byl, 
pawienić ludowi jego PTZEZ | żę wypełniły się dni, aby 
Z uszczenie grzechów ich, porodziła. ` 
Lau o rzez. serdeczne milo- | DIA £ * grreo 
78. Erze 7. I porodziła syna * swego 


a o0, przez | : : NK" 
„rdzie Boga naszego, p pierworodnego, 1 uwinęła 


sier -dził * wschód. as 
7 71€ = WSE 100 Z . BR 
które nawiedził. j Kia Malęh | ZW pieluszki, 1 położyła 
wysokości, kazal siedza go w żłobie, dlatego że mej- 

70. Aby 510 1A zat SICCZĘ" | sca nie mieli w gospodzie. 
emnosśći 1 W cle- * Mat. 1, %. 


cym x w Cl i c 
a ¿mierci dla. skierowania 


naszych na drogę po- 


H, 8. A byli pasterze w 
tójże krainie w polu nocujący 


ho í A A 3 G $ 

po *lzaj.9,3. |j straż nocna trzymający na 
5 A ono dzieciątko: rosło, stadem swojćm. i 
duchu, i| 9. A oto, Anioł Pański 


į umacniało się W / 
ż do | stanął przy nich, a chwała 


było na pustyniach a 
dnia ukazania się jego P 
Izraelem. 


ROZDZIAŁ TI. 


L Narodzenie się Chrystusa Pana podczas 
spisu ludności za Augusta, 1—7. IL. Zwia- 
stowanie pasterzom o narodzeniu się Pana, 
3—20: II. Obrzezanie Chrystusa Pana, 21. 
Tv. Stawienie dzieciatka w świątyni, 22—27. 
V. Błogosławieństwo Symeona i Anny, 
98—89. VI. Jezus mając lat dwanaście w 
świątyni rozprawia z uczonymi w Piśmie, 
40—52. 


I STAŁO 


rzed | Pańska 
ieh, i zlękli 
wielką. 


się w one dni że | rodził Zbawiciel, którym jest 


zewsząd oświeciła 
się bojaźnią 


10. I rzekł do nich Anioł: 
nie bójcie się; bo oto, zwia- 
stuje wam radość. wielką, 
która bedzie wszystkiemu lu- 
dowi: 

11. Iż się wam dziś na- 


przysiągł * Abrahamowi, oj- | 


wyszedł dekret od cesa- | Chrystus Pan, w mieście Da- 

ma Augusta, aby spisano | widowćm. 
wszystek, świat. 12. A to wam bedzię za 
9. Aten pierwszy spis od- |znak: znajdziecie niemowlę- 
był się, gdy: Cyrenijusz był |tko uwinięte w pieluszki, le- 
starostą Syryjskim. żące w żłobie. 

3. I szli wszyscy do spisu, | 13. A zaraz z onym Aniołem 
każdy do swego miasta. przybyło mnóstwo * wojsk 
4. Poszedł też i Józef z Qa- | niebieskich, chwalących Boga 
lei z miasta Nazaretu do: | i mówiących : PR 
nemi Judzkićj, do miasta | 14. Chwałana wysokościach 


104 


Bogu, a na ziemi 
ludziach 


Ś. FiUKASZ, II. 


> 4, 


fiare ; 


o powieqzz. * 
z ` ledz ] 
ańskim lang 


Betlehemu 5 t À 
1 / 

Er 1 oglądajmy „tę | biąt). le gołą 
nam P óra się stała, którą | 25. A oto, był czł aji 
a i z R złowi 
an oznajmił. Jerozolimie, GÓRE 

E 


znaleźli Maryję i Józefa, i| był On ; a człowiek tę, 
yje a, sprawiedliwy i a 
piemowlatko leżace w żłobie. 5» e eio 


a Duch Święty był nad 


tóm dzieciatku. 26. I był 2 
18. A wszyscy, którzy sły- | przez Ducha? Świetny W 
szeli, dziwowali się temu, co | niema ogladać ŚCI. a 
im pasterze powiadali. pierwój osladał Chr. ję 
19. Lecz Maryja zachowy- Pańskiego. i u 
wała wszystkie te słowa, roz- | 27. Ten przyszedł z 
ważając je w sercu swojóm. | tchnienia Ducha Święte ad 
20. 1 wrócili się pasterze, świątyni ; a gdy rodice N 
wielbiąc i chwaląc Boga dla | sili dzieciątko Jezus, aby t 
wszystkiego, co słyszeli i wi- | nie uczynić według zwyczaju | 
dzieli, tak jak im było powie- | zakonu, 
dziano. V. 28. Tedy on wziawszy je | 
TIT. 21. A gdy się spełniło | na ręce swoje, chwalił Boga | 
* osiem dni, aby obrzezano | i mówił: 
dzieciątko, tedy dano mu 
imię Jezus, któróm było f | swego, Panie! według slowa 


29. Teraz puszczasz sługę | 


nazwane od Anioła, pier- | swego w pokoju; 

wój niż się w żywocie po- 30. Gdyż oczy moje * ogly- 
Grekoromen Jan.7,22. | dały zbawienie twoje, AAU, 
TV. 22. A gdy się wypeł-| 31. Któreś zgotował przed 
niły dni * oczyszczenia jéj obliczem wszystkich ludów. 
według zakonu Mojżeszo- | 52. Światłość ku * objawie: 
wego, przynieśli go do Je- | niu poganom, a chwałę ludu 
rozolimy, aby go stawić Pa- | swego Izraelskiego. sm 
nu, *3Moj.126 | 33, A Józef i matka Jeg? 
23. Tak jak napisano w | dziwowali się temu, CO powa 
zakonie Pańskim : Wszystko | dano o nim. 

męzkie, * otwierające żywot, | 34. I błogosławił im Sy 


„nak; prz 


4. Fwkasz, II. 105 
i 1 do Maryi matki | naście, poszli do Jerozolimy 
= łożony | według zwyczaju * oneg 
ep * położony [TATR S zwyczaju onego 
oto, ten | eR r * 2 Moj. 38, 15. r. 34, 18. 
¡padek 1 na powsta- | świę a; 5 Moje 16,1, 
8 w Izraelu, i na| 48. A po skończeniu owych 
„ZeciW któremu mówić | dni, gdy już wracali, zosta- 
+ Tzaj. 8,14, Rzym.9,33. | o dziecię Jezus w Jerozoli- 
1 Piotr. +4» . + = . $ = s z € >? 
gd? 1 twoj? wlasna duszę mie, a nie wiedzieli o tém Jó- 
4 J t [> E . . 
R o miecz,) aby my- zef i matka jego. 


serc objawione 


44. A mniemając, że jest w 
towarzystwie podróżnóm, u- 
szli dzień drogi, i szukali go 
między krewnymi i znajo- 
mymi. 

45. A gdy go nie znaleźli, 
wrócili się do Jerozolimy, szu- 


prorokini, 
kolenia 

która była 
i dniach, i żyła siedem 
zem od panieństwa 


Ew kajae go. 

"A ta była wdową do 46. I stało się po trzech 

omdziesięciu czterech lat , | dniach, że go znaleźli siedzą- 

która nie wychodziła z świą- | SC5o w a w po: 

tymi, W postach i w modli- | nauczycieñ,s n ającego ichi 

twach służąc Bogu w nocy? pytajacegoich. _ 

we dnie. AZT zdumiewali się Wszy- 
scy, * którzy go słuchali, nad 


gg. Ta też onójże godziny 
nadszedłszy, wyznawała Pa- 
na, i mówiła o nim wszy- 
stkim, którzy oczekiwali od- 
kupienia w J erozolimie. 
39, A tak wykonawszy 
wszystko według zakonu 
Pańskiego, wrócili się do 
Galilei, do miasta swego 
Nazaretu. 
VI. 40. A dzieciątko ono 
rosło, i umacniało się w 
Duchu, pelne będąc madro- 
ŚCI, A łaska Boża była nad 
nićm. 
"da A rodzice jego chodzili 
każdego roku do Jerozoli- 


my na święto wielkanocne. 
* 5 Moj. 16, 16. 


42 A gdy już miał lat dwa- 


rozumem i nad odpowiedzia- 
mi jego. * Mar. 1, 32. r. Ó, 2. 

48. A ujrzawszy go, Zdzi- 
wili się. I rzekła do niego 
matka jego: synu! czemuś 
wam to uczynił? Oto, ojciec 
twój ija z boleścią szukali- 
śmy cię. 

49. I rzekł do nich: czemu- 
żeście mię szukali? Czyście 
nie wiedzieli, iż w rzeczach, 
które są Ojca mego, Ja być 
muszę ? 

50. Lecz oni 
* tego słowa, które 
wi. * Łuk. 9, 5. 

51. I poszedł z nimi, i przy- 
szedł do Nazaretu, a był im 
poddany. A matka jego za- 


nie zrozumieli 
im mó- 


106 > mata 
cho 7 Sa Luxasz, IIE a 
Pe W Ae 7 Q PES 
wa T A; szystkie te'sło- | 7. Mówił ted 
D 4 A 2 i 4 
5 Swojem. ry wychodzi y ludowi 1,, 
52. A Jezus rój ba ychodził, ab „kig 
w madrości. i pomnażać się | chrzczonym dd «07 byc © 
AGTOŚCI, 1 We wzroście, jaszczurcze ! $ jis 


6, Lurasz, IIL 107 
A gdy lud oczeki- V. 23. A Jezus zaczynał 
g | jakoby trzydzieści lat, będąc, 


go Q 1 74 myśleli wszyscy w |. k ! ; 
: Plemy 18 + czy | Jak * mniemano synem Jô- 
Pleni LARN swych o Janie, CZy | JE >ARÓ eż. 


1 W H SCe A = . 2. £ 
asce: u Boga i u ludzi. czył, że uciek ÒŻ wasna E perce nie jest Chrystu- | zefa, Syna Helego, 
ROZDZIA przyszłym gni NEE ze tE OR 24. Syna Matata, syna Le- 
I. Jan Chrzciciel wzy 1 m 8 m ratan gem, od owiedział Jan wszy- | Wijego, SYNA Melchijego, syna 
EZ wa do upamiętania si y 1ezZ. ted: "WASZ Á RU) g 5 y Jó p: 
chrzcii naucza, 1—14. II. Dajeświ S : e yo 10. A + 1a was Janny syna OZELA, 
PY. Ad z . Daje Swiadectwo vodne f . wo f aów1iać mal f I t J 3 
SG EB i eo do wake 3- upamiętania, a nie Ge | gtkum» te ale idzie mo- 25. Syna Matatyjasza, syna 
, Ja. 
k Amosa, syna Nauma, Syna 


zienia wtracony, 19—20. IV. Chrzest, 21—22, czynajcie mówić Sami 


> 5 e y 
V. i rodowód Pański, 23—38. chrzczę 3 dem nie, któremu 


: bie : ojc % W So 'oiSZ POW z M3 
A ROKU piętnastego pa- Abia A OE. Abrahama. Be m godzien rozwiązać | Eslego, syna Nangiego, 
powiadam j nie JPS u obuwia jego; ten | 26. Syna Maata, syna Ma- 


nowania  "Lyberyju s } 

SZA > : Wa kg : : $ A 
cesarza, gdy e a bolaż k Bóg może i z tych la PIET zcić bedzie Duchem t tatyjasza, syna Semijego, Sy- 
E E E a a R ieni wzbudzić dzieci Aj, wać ym i ogniem, „Mat, 3,11 | na, Józefa, syna Judy, 
rod ATE OSA Gali E te- amowWl.. “Mata e Sw gy zie. 1,5. t Joel. % SBE a 27. Syna Joanny, Syna 

«1: + Gralilejskim, | 9. A już sieki M | m” órego Lopata jest w EMG 
Filip, brat jego, tetrarch 9. A już siekiera do korz 17. $- zęściklepi- Resy, Syna Zorobabela, sy- 
ca 4 nia drzew przyłożon 6 Moy jego, W WY M PI- |na Salatyjela, syna Nery- 


a1g rq 1 kroy a 1 RAS SS 7 
Tapa i Fratan Trochę przetoż każde Mer a koswoje,i gromadzi Por nz. 4 
cha N anag tetrar- | nie przynosi owocu pre co do guana NB „RO 28. Syna Melchijego, syna 

FAYE SA E obr. E a wieko yna ra, 

z NiC cają. * Mat. 3,10, g. A taknapominając, wiele Elmodama, syna Era, 
nów Annasza * 1 Kaifasza, | 10. I pytał go lud, mó. K innych rzeczy zwiasto- | 29. Syna Józefa, syna Ei- 
stało się słowo Boże do Jana, | wiąc : cóż tedy czynić ki A | ret ludowi. jezera, syna Joryma, Syna 
Ziacharyjaszowego syna, na 11. A on odpowiadaj o | "It 19. A. Herod, tetrar- Matata, syna Lewijego, 
RHROSSM «il Eu lling deto a R "i cha, pþedac_strofowany od *| 30. Syna Symeona, Ssma 
A> I przyszedl do wszystkićj | niechaj udzieli temu kłów | niego dla Herodyjady, żony | Judy, syna Józefa, syna Jo- 

krainy leżącćj około Jorda- | niema; a kto ma akad "i Filipa, brata swego, 1dlawszy” nana, syna Elijakima, 
nu, głosząc chrzest upamięta- | niech podobnież a = M F stkich złych Spraw, które | 31. Syna Melei, syna Maj- 
nia na odpuszczenie grze- a Jans. | czynił Herod, siao. | nana, syna Mataty, syna Na- 
chów. »Mat.8,1. Mar.1,4.. | 19. Przyszli też i celnicy, | 20. Przydał do: tego wszy- tana, syna. Dawida, 

4. Jak napisano w księgach aby byli ochrzczeni i rzekli stkiego 1 to, że zamknął Jana | 32. Syna Jessego, syna Obe- 
mów Izajasza * proroka, mó. | do niego: Nauczycielu! co | w więzieniu. da, syna Booza, syna Salmo 
wiącego : Grłos wolającego na czynić mamy ? | TV. 21. I stało się, gdy był | na, Syna Nasona, 
puszczy : gotujcie drogę Pań. | 13. A on rzekł do nich: | chrzczony wszystek lud, i gdy 33. Syna Aminadaba, syna 
ską, proste czyńcie ścieżki | nie więcój nie czyńcie nad to, | Jezus był ochrzezony,i mo- | Arama, syna Fsroma, syna 
jego a Mat,3,3. Mar.1,5. | co wam postanowiono. dli? się, że się niebo otwo- Faresa, syna Judy, 

5. Każdy padół będzie wy- | 14. Pytali go też i żolmie: | "Zyd" JANI, e Mar.1,9,0. | 34, Syna Jakuba, syna Tzaa- 
pelniony, a każda góra i pa- | rze, mówiąc: a my co czynić 22. L zstąpił nań Duch ka, syna Abrahama, Syna È 
górek bedzie: zniżony, i miej- | mamy ? I rzekł do mch: Swięty w postaci cielesnój ja-. | Tary, syna Nachora, <me 
sca krzywe wyprostują się, a | nikomu gwałtu nie czyńcie, | ko gołąb, 1 stał się głos Z 35. Syna Sarucha, syna Ra- 
ostre drogi będa gładkiemi:; nikogo nie spotwarzajcie, ? Są PAWACH Tyś jest | gawa, syna Faleka, syna be- 

6. I ogladać będzie wszelkie przestawajcie na żołdzie jn mój * miły ; w tobie mi | ra, syna Bali, 
ciało * zbawienie Boże. TA% io | SWOIM. się upodobało, 7527 Mat.317. | 36. Syna Kaimana, syna Ar- 


108 Ś. 7 
„m S. TUKASzZ, IV. 
AE *» )ma Sema, syna| 8. A” ceha 
SAR syna Lamecha, rzekł mu: GR R 
a yna Matuzala, syna | szatanie ! 
"a, Syna Jareda, syna | no: Panu 
Maleleela, syna Kainana, kłon oddaw 
38. Syna Énosa, syna Seta, 
syna * Adama, syna Bożego. 
*1 Moj. 3,5, 


ROZDZIAŁ IV. 


ać, 1 jemu ù Da 
TOA ; 8 

służyć bedziesz * sa 

z OP r. A 

9. Potém wiódł go 4, a 

zolimy, i wil o Jn 

Yə 1 postawił OW 

| zac a8tyni, Trzoda 

I. Chrystus zwycięża szatana, 1—13. II. Na- Jeśliś Jest Syn Boż A 

ueza w Nazarecie, 14—30. III. Przychodzi stad dół J, 

do Kapernaum i czyni tam rozmait PRE) ; 


X aite cuda, 7, 
r BR i 10. Albowiem na 
A + „pełen Du- | Aniołom swoim * prz ka; 

. cha * Świętego, wrócił tobie, aby cię strzegli A 
się od Jordanu, i zaprowa- | 11. I że cie na ię N 
dzony był od Ducha na pu- i a 
szcze. * Mar. 1, 12, 
2. I był przez czterdzieści 
dni kuszony od dyjabła, a nie | rzekł mu: powied 
jadł niec przez * one dni; 
ale gdy się te skończyły, po- 
tém łaknał. em. | 18. A gdy dokończył dyja. 
„3. I rzekł mu dyjabeł: je- | beł, wszystkich pokus odst. 
śliś jest Syn Boży, rzeknij | pił od niego do czasu. ` 
kamieniowi temu, aby się stał | II. 14. I wrócił sie Jezu 
chlebem. w mocy Ducha do Gal. 
4. I odpowiedział mu Jezus, | lei. I rozeszła się o nin 
mówiąc: napisano, iż nie sa- | wieść po wszystkićj onój oko. 


o kamień nogi swojćj. 


) ziano: Ni 
będziesz kusił * Pana, Bo 


swego. "5 Moj, 6, 1, 


mym * chlebem żyć będzie |licznćj krainie.*  ;M%.1% 
czlowiek, ale każdóm słowem | 15. A on nauczał w bóźni. 


Bożém. "malo Each ich, i byl, sławiomygi 
5. I powiódł go dyjabeł na | wszystkich. 
górę wysoka, 1 pokazał mu| 16. I przyszedł do Na 
wszystkie królestwa świata w | zaretu, gdzie był * wychowa 
mgnieniu oka. ny, 1 wszedł według zwy- 
6. I rzekł mu dyjabeł : dam | czaju swego w dzień sabatu 
ci tę wszystką moc i sławę | do bóżnicy,i wstał, żeby czy- 
ich ; bo mi jest dana, a komu | tać. Monka Ea 
chcę, daję ja. 17. I podano mu księgę 
7. Jeśli więc ty uwielbisz | Izajasza proroka; a otwo- 
imię, twojóm będzie wszy- | rzywszy księgę, znalazł miej: 
stko. sce, gdzie było napisano : 


rzuć Sie 
gi 


pisano. j l 


będą, żebyś kiedy nie obrazi] 


120A odpowiadając ie 


gal 
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Ś. LUKASZ, RV: = 

8 Wszakż | ŻAANE Z 

„.| 926. Wszakże do żadnej Z 

„gki nademną;| 4 żadnćj 

Pański A abym | nich nie był posłany Elijasz, 
taj] * mię, aV) 


= [Ng A N i 18 Z Sy. 
o pamaści nt. ubo- tylko do Sarepty, eah e 
prze”. dał Pwange "JE | dońskiego, do jednéj wdowy. 
Opowia lał mię, abym uzarsa- | OS wż lu było trędowsz- 
gim ; NG nych na sercu, 27. 1 pi pa * proroka 
D gl skrus? M pojmanym | tych za Elizeusz te: F Łał 
“pym zwiastO i ym rzej- W Izraelu ; wszacze zac ża = 
WN y 1 S i < h 4 y r ry > 7 G y|- 
yyw OS lAa a uści uci- | nich nie był l di JESC KG. 
renie, i abym KASIA. * Izaj. 61,1. | ko Neeman, Syryjczyk. 5, 14. 
Zd i szyscy w bóżnicy, 
śpionych I opowiadał rok | 28. I wszyscy w > Ok 
9. „Abym > gdy to słyszeli, napeźnien! 
H mny. ; ; 
Pańsk! py KIE księgę i| byli gniewem; f 
o i i 29. A wstawszy, wypchnęli 


go z miasta, 1 wywiedli go 
na szczyt góry, na którćj 
miasto ich zbudowane było, 
aby go na dół zrzucić. 
30. Ale on przeszedlszy po- 
śród nich, oddalił się ; 
TI. 31. I przyszedł do Ka- 
owym słowom łaski, które pernaum, R > A 
hodziły z ust jego, 1 mo- | go, a tam ich nauczał w sa- 
Wil: czyliż to nie jest syn „si zza AA = 
Józefa? „ | 82. I zdumiewaii się nad * 
98. I rzekł do nich: pewnie nauką jego; bo była potężna 
Mi powiecie ową .przypo- | mowa jego. | | | |. 
wieść: lekarzu! ulecz sie-| 88. A w bóżnicy * był czło- 
bie samego! Oośmy * sły- wiek, który miał ducha dyja- 
szeli, żeś uczynił w Kaper- bła nieczystego, 1 „zawołał 
naum, uczyń i tu w ojczyznie | głosem wielkim, a. 1,8. 
swojćj. ARA 84. Mówiąc: ach! cóż my z 
24, I rzekł do nich: zapra- | toba mamy, Jezusie Nazareń- 
wdę powiadam wam: żaden | ski?  Przyszedłeś, aby nas 


h scone. 

ań zwrócone pn 
py T oczął do nich mówić : 
Ró wypełniło się to Pismo 
w uszach waszych. in, 
99. I wszyscy mu awa 
gyiadechwo, 1 dziwowali się 


prorok nie jest * przyjemnym | wytracić; wiem kto jesteś, 


w ojczyznie swojćj. “7744 | żeś Święty Boży. 

20. Ale prawdziwie powia- | 85. I zgromił go Jezus, mó- 
lam wam, że wiele wdów * by- | wiąc: umilknij a wynijdź z 
lozadniElijaszowych w Izra- | niego. Tedy dyjabeł rzuci- 
du, gdy było zamknięte niebo wszy go na środek, wyszedł z 
Przez trzy lata i sześć miesię- | niego, nie mu nie zaszkodzi. 
y, tak iż był głód wielki po | wszy. 


calé] . S i z RÓ 
«cj ziemi ; Jak gy,” | 86. I przyszedł strach na 


110 
wszystkich, I rozmawiali mię- 
dzy sobą mówiąc: cóż to za 
słowo, że z władzą * 1 z mocą 


rozkazuje duchom mieczy- 
; hodza? + Mat. 8, 16. 
stym, I WychOdZĄA! 4.9,33. 


37. I rozszedł się o nim roz- 
głos na wszystkie miejsca 
okolicznćj krainy. 

38. A Jesus * wyszedłszy Z 
bóżnicy wszedł w dom Szy- 
mona, a świekra Szymona 
miała gorączkę wielką; 1 pro- 
sili go Za nia. * Mat. 8, 14. Mar. 1, 80. 

39. Tedy on stanawszy nad 
nia, zgromił gorączkę, 1 opu- 
ścia ja; i zaraz wstawszy, 
posługiwała im. A 
40.- A gdy słońce zachodzi- 
ło, wszyscy, którzy mieli do- 
tkniętych rozmaitemi choro- 
bami, przyprowadzali ich do 
niego, a on na każdego z nich 
ręce włożywszy, uzdrawiał 

ich. 

41. A wychodzili i dyjabli z 
wielu, wołając 1 mówiąc: Tyś 
jest Chrystus, * Syn Boży ; 
ale on zgromiwszy ich, nie po- 
zwalał im mówić, że wiedzieli, 
iż on jest Chrystus., oT 5% 

42. A gdy był dzień, wy- 
szedłszy udał się na miejsce 
puste. A lud go szukał, i 
przyszli aż do niego, i zatrzy- 
mywali go, aby nie odchodził 
od nich. 
48. A on rzekł do nich: i 
mnym miastom muszę zwia- 
stować królestwo Boże ; bom 
na to posłany. 


44, + kazał Ponne 
T w bóżnieach 
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ROZDZIAŁ y 
I. Cudowny połów ryb, 1—11 3 
wia tredowatego, 12—16 AN ZUBYZĄ 
wanego, 17-26. i Lewij R ; 


27—32, V. Uczniów pod wzgledem (M 
JB: Posty 


II, Jez 


broni, 33—89. 


I STAŁO _się, Edy luda 
snął się do Niego, ab QL 
chać „słowa Bożego y sły. 
stał nad jeziorem Gene: 
skióm. aret, 
2. I ujrzał dwie łodzie st 
jące przy jeziorze; ale Roa i 
wyszedłszy z nich, płukaji | 


SIECI. h 


3. A wstąpiwszy w ję 
tych. lodźi, IAE była Biż 
mona, prosil go, aby maj. 
czko odjechał od brzegu; z 
usiadłszy, uczył ów lud z onej 
łodzi. ! 

4. A gdy przestał mówię, 
rzekł do Szymona: żajedź m 
głębię, i zapuśćcie sieci swoję 
dla połowu. 

5. A odpowiadając Szymon 
rzekł mu: Mistrzu ! całą noc 
pracując, niceśmy nie złowili; 
wszakże na słowo twoje za 
puszczę sieć. 

6. A gdy to uczyniki, zagar- 
nęli ryb mnóstwo wielkie, 
tak, że się rwała sieć ich. 


7. I skinęli na towarzy: | 


szów, którzy byli w drugićj 
łodzi, aby im przyszli na po. 
moc; i przybyli i napełni 
obie łodzie, aż się zamurzały. 

8. Co widząc Szymon Pio 
przypadł do kolan J ZUS” 
wych, mówiąc: wynijdź ode- 
mnie, bom jest człowiek gru 
szny, Panie! 


$. Łykasz, V. 


Albowiem strach ogarnął | 
9. i wszystkich, co z nim | 
CH „ onego połowu ryb, 
7 re byli zagarnęli ; | 
po TakżeiJ akubai Jana, sy- | 
. - i - c” F 7 i | 
Z Zebedeuszow ych, którzy | 
ah towarzyszami Szymona. 
łęk! Jezus do Szymona : | 
4; bój się; od tego czasu | 
nic ; >. i, > 
jydzi 40WIĆ będziesz 
q1. A oni wyciagnawszy 
J e h A 
łodzie na brzeg, wszystko 


„ace oszli za nim. 
opuściw szy, P «Mar. 10, Ś. 


ir. 12. l stado się, gdy był 
w jednóm * mieście, że oto 
był tam maż pełen trądu, 
który ujrzawszy, J ezusa, padł 
na twarz, 1 prosi go, mówiąc: 
Panie! jeśli chcesz, możesz 
p 1a *Mat.8,2. Mar. 1, 40. 

mię oczyścić. * 

18. Tedy wyciągnawszy J e- 
zus rękę, dotknął się go, moô- 
wiąc: chcę, badź oczyszczo- 


ny; i zaraz odszedł trąd od 
niego. 

14. A on przykazał mu, aby 
tego nikomu nie powiadał ; 
ale rzekł: idź, i pokaż się 
kapłanowi, i ofiaruj za oczy- 
szęzenie swoje, tak jak rozka- 
zal * Mojżesz, na świadectwo 
im. * 3 Moj. 14, 2, 4. 
16. I rozchodziła się tém 
więcój mowa o nim; i scho- 
dziły się wielkie tłumy, aby 
g0 sluchać i być uzdrowio- 
tymi przez niego od chorób 
swoich, 
=: ele on odchod 
yne 1 modlił się. 


MIL 17.1 


stało się dnia je- | idź do domu swego.* 
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dnego, że naucza, i siedzieli 
tam Faryzeusze i nauczyciele 
zakonu, którzy się byli zeszli 
ze wszystkich miasteczek 
Galilejskich i Judzkich, i z 
Jerozolimy; a moc Pańska 
była ku uzdrawianiu ich. 

18. A- oto, ludzie nieśli na 
łożu człowieka * sparaliżo- 
wanego; i usłowali go wnieść 
i postawić przed nim. raz 3,3." 

19. A gdy nie znaleźli, któ- 
rędyby go wnieśli, dla eiżby, 
wstąpiwszy na dach, przez 
dachówki spuścili go z łożem 
w pośrodek przed Jezusa ; 

20. Który ujrzawszy wiarę 
ich, rzekł mu: człówiecze! 
odpuszczone sa ci grzechy 
twoje. 

21. Tedy poczęli myśłeć 
uczeni w Piśmie i Faryzeu- 
sze, mówiac: któż to jest ten, 
co mówi bluźnierstwa? Któż 
może odpuszezać grzechy, je- 
żeli nie jeden tylko * Bóg? 
*Ps.32,2. Ps.51,3,4. Fzaj. 48,25. r. 44, 22, 

22. Ale „Jezus poznawszy 
myśli ich, odpowiadając rzeki 
do nich: cóż myślicie w ser- 
cach swoich ? 

28. Cóż jest łatwiej? rzec: 
odpuszczone są ci grzechy 
twoje, czyli rzec: wstań 1 
chodź ? 

24. Ale iżbyście wiedzieli, 
że Syn cezłowieczy ma moe 
na ziemi odpuszczania grze- 
chów (rzekł sparaliżowane- 


ził na pu- | mu), tobie mówię: wstań, i 


wziawszy na się łoże 'swoje, 
* Mam. 
2, 10. 
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25. A on zaraz wstawszy w | póki z nimi jest * oblub; 
obec nich, wziąwszy na się to, | niec? COR 
na czóm leżał, szedł do domu | 35. Ale przyjdą dni, kiei 
swego, wielbiac Boga. wziętym będzie od nich obli 

26. I zdumienie ogarnęło | bieniec; wtedy pościć będa 
wszystkich, i chwalili Boga, i|wonedni. . i eda 
byli pełni bojaźni, mówiąc: 36. Powiedział im też pody. 
widzieliśmy dziś dziwne rze- | bieństwo : iż nikt łaty z Szał 
czy. ty nowej nie przyprawia do 

IV. 27. A potóm wyszedł | szaty starej; bo inaczćj no. 
i ujrzał * celnika, imieniem | we drze stare, a do staregy 
Lewijego, siedzącego na cle, | niestosowna jest łata z no. 
i rzekł mu: pójdź za mną. |wego. 

*Mat.9,9. Mar.2,14. | 37. I nikt nie lej e * wina 

28. I opuścił wszystko, i | młodego w stare statki: bo 
wstawszy, szedł za nim. ) 
29. I sprawił mu Lewi | statki, i samo wyciecze, a sta. 

ucztę wielką w domu swoim ; | tki się popsuja. * Mat. 9, 1. 
a było wielkie zgromadzenie 
celników i innych, którzy z | wlewać w statki nowe; a tak 
nim u stołu siedzieli. oboje bywaja zachowane. 

80. Tedy szemrali uczeni w | 39. A nikt, kto się napil 
Piśmie i Faryzeusze, mówiąc | starego, nie chce zaraz mło. 
do uczniów jego: czemu z | dego; ale mówi: lepsze jest 
celnikami i z grzesznikami | stare. 
jecie i pijecie? 

"81. A. Mk odpowiadając ROZDZIAŁ VI. 
rzekł do nich: nie potrzebu- PROMOWA RSA m. 
ja zdrowi lekarza, ale ci, co 6-11. II. Powołanie Apostotów, 1 
EZ . V. Jezus uczniów swoich i lud naucza, 
się źle maja; 2 

82. Nie przyszedłem, *|T STAŁO się * w sabat 
wzywać sprawiedliwych, ale wtóropierwszy, że szedł 


grzesznych do upamiętania. | przez zboża; a uczniowie je- 
* Mar. 9,18. 1 Tym. 1, 15. 


V. 88. A oni mu rzekli: | rwali kłosy i jedli wykru 
czemu uczniowie * Jana czę- | ®73J%e rekami. Mar. 2,28, 

sto poszczą i modlą się, po- 2. A niektórzy z Faryzeu- 
dobnież i uczniowie Faryzeu- | 570W, rzekli do nich : czemu 
szów, a twoi jedzą i piją ? czynicie to, czego * się mó 


s SA oj 2 „10 
*Mat.9,14, Mór.2,1s. | godziczynić w sabat? iaoa. 
34. A on im rzekł: czy 


bo 8. A odpowiadając Jezus; 
możecie uczynić, żeby towa- 


rzekł do nich: czyście tego 
Tzysze oblubieńca pościli, | nie czytali, co niech Dawid, 


inaczćj wino młode rozsadzi | 


88. Ale młode wino należy | 


n n = r P S 


Ś BAĆ patap PA Eais 
i ANO SIĘ ; „+ oźżćj- s 
p, i b którzy | a modlitwie 5 Bio 2% a. 
akad S? 18. A gdy PY ni wypra4 Z 
gdy li P dom W swj C P też 
t 11 by E do łał ucznió kt ych 
14 Jako Je leby Po h dwunaś ü, Mat. 10 A 
T WZ dał i ty® nic i y Apostolami Mar. 3 
pdv, I jadł, których narn aan 9,1 z ego tez 
(oi 1m R 7% r.v,/* na 
Jtórey | odziło jeść; EA ACZ ( Piotrem, i Andrzej?» 
się pe planom. 3Mó.% 9%" |nazwa ba, Jana, £1- 
t ap € r E Jaku 4 
/ a e O 5 = 
7 Time oyi człowie brata J 8 y mieja; 
mg er į sabatu lipa i Barthom" Tomasza, JA- 
- anem SZAL 
czy jest PA się także 1| 15. Mateu 


owego „15 Zy- 


IL 6 je Jezus | kubasynaAlfeuszoY ta; 
w insży AE osa i nau- | mona, którego ZOW F eT 
Pe 1 tam człowiek, kto- | 16. Judę J Rosik > ry po- 
czał ; 1 DY RK była uschłą. Jasza Iszkaryjotę, OE 


rego ręka pr 

dstrzegali go uczen 
"pienie i Faryzeusze, czy 
bedzie w sabat uzdrawia, 
aby znaleść, O coby nań skar- 
EE on wiedział „myśli 
ich, i rzekł człowiekowi, któ- 
y miał rękę uschłą : podnieś 
się i stań na środku. A on 
odniósłszy się, stanął. 
9. Rzekł tedy do nich Je- 
zus: zapytam was: czy go- 
dzi się w sabaty dobrze czy- 
nić, czy też źle czynić? życie 
zachować, czy też zatracić ? 
10. A. spójrzawszy w koło 
po wszystkich, rzekł onemu 
czlowiekowi : wyciągnij rękę 
moją! a on tak uczynił, i 
Pejwrócona została do zdro- 
la ręką Jego, jako i druga. 


Z 'zdrajca)-  , 
W. Ji. ję zotąpiwszy a 
nimi, stanął na miejscu. pola 
równego, 1 gromada uczniów 
jego, i wielkie mnóstwo ludu 
* z całój Judzkiej ziemi 
i z Jerozolimy i z kraju po- 
morskiego, leżącego przy Ty- 
rze i Sydonie, którzy byliprzy- 
szli, aby go słuchać, i być u- 
zdrowionymi od chorób swo- 
ich, * Mar. 3,7, 
18. Ici, którzy byli trapieni 
od duchów nieczystych; 1 byli 
uzdrowieni. 
19. A wszystek lud szukał, 
jakby się go dotknąć ; al- 
mianem . moc wychodziła z 
> 1 uz 1 
stkich. rawiała wszy- 


20. A on podniósłsz 


e onl e 1 7 
stwa, rozmawiali SA SRR uczniów ARE a, 
A, CO y Uczynić T -| Wii: 0 ł SAF 240: , = 
L, € V i gosławieni * e 
o 12, R: a wy, ubodzy ! Ba, SR? 
"w że odszedł na sé onez | królestwo Boże * Mat o 
g Sre mo-| 2], BY p 


ogosławien zacz 2-5 
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którzy * teraz łakniecie ; bo 
będziecie nasyceni.  Błogo- 
sławieni jesteście, którzy te- 
raz t płaczecie; bo się śmiać 
będziecie. S 13. t Izaj. 1l, 62,3. 

22. Błogosławieni będziecie, 

gdy was ludzie nienawidzieć 

* będa, i gdy was wyłączą, i 

lżyć was będą, i imię wasze 

wyrzucą jako złe, dla Syna 
człowieczego. kaka 

23. Radujcie * się dnia one- 
go i weselcie się; albowiem 
oto zapłata wasza jest obfita 
w niebiesiech; boć tak wła- 
śnie prorokom czynili ojcowie 
ich. * Dzie. 5, 41. 

24. Ale biada * wam boga- 
czom! bo już macie pociechę 
swoja. * Amos. 6, 1. 

25. Biada wam, którzyście 
nasyceni! albowiem łaknać 
będziecie. Biada wam, któ- 
rzy się teraz śmiejecie! bo 
-się smueić i płakać * bedzie- 
cie. * Jak.4,9. r.5,1. 

26. Biada wam, gdyby do- 
brze o was mówili wszyscy 
ludzie; bo tak czynili fał- 
szywym prorokom ojeowie 
ich. 

27. Ale wam powiadam, 
którzy słuchacie : miłujcie 
nieprzyjaciół * swoich, czyń- 
cie dobrze tym, którzy was 
mają w nienawiści. “Mat.5, 4. 

28. Błogosławcie tym, któ- 
"Izy was przeklinaja; i módl- 
ce się za tych, którzy wam 
złość wyrz adzają, 
| 29. Temu, któryby * cię 
uderzył w policzek, nadstaw | 
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i drugiego: a temu kt 
by ci brał płaszcz K AWR 
nie wzbraniaj ;* Mat. s, w, „nak 

30. I każdemu, któryb e 
prosił, daj, a u tego, co rib 
bierze, nie upominaj się. OJo 

81. I cobyście chcieli” b 
* wam ludzie czynili, aX > 
im czyńcie, * Ma4.7 u. Tob, a aT 

32. Albowiem jeśli miluje 
cie tych, którzy * was miły. 
ja, jakaż łaskę macie? albo. 
wiem 1 grzesznicymiłują tych 
którzy ich miłują.  * Met.ś,4g? 

38. A jeśli dobrze czynicię 
tym, którzy wam dobrze Czy. 
nią, jakąż łaskę macie? a]. 
bowiem i grzesznicy toż samo 
czynia. 

34. A jeśli pożyczacie tym, 
od których się spodziewacie 
odebrać, jakaż łaskę macie? 
albowiem i grzesznicy grze- 
sznikom pożyczają, aby znów 
tyleż odebrali. 

35. Owszem, miłujcie nie- 
przyjaciół swoich,i czyńcieim 
dobrze, i pożyczajcie, niczego 
się stąd nie spodziewając, a 
będzie wielka zapłata wasza, 
i będziecie synami * Naj- 
wyższego ; albowiem On do- 
brotliwy jest dla niewdzię- 
cznych i złych. Ee A 

36. Przetoż bądźcie miło- 
sierni, jak i Ojciec wasz milo- 
siernym jest. 

37. Nie sądźcie, a nie bę- 
dziecie sądzeni ; nie potępia] 
Cie, a nie będziecie potępieni; 


| odpuszczajcie, a będzie wam 


odpuszczono. 


| i 


S. KoRasz, VI. WII. 
a będzie wam | brego * skarbu setca swero 
wydobywa rzeczy dobre, a zły 
człowiek ze złegoskarbu serca 
swego wydobywa rzeczy złe; 
albowiem z obfitości serca mó- 
wią usta jego. 
46. Czemuż mię tedy zowie- 
cie : * Panie, Panie! a nie 
czy może * ślepy czynicie tego, co mówię? 
* Mal. 1, 6. Mat. 7, 32, Rzym.92,18. Jak.1, 3. 
47. Każdy, który przycho- 
dzi do * mnie, i słucha słów 


awajcie 

= r dobrą, natło- 
, . . FS 
ezon i poher anona 1 opiy- 
wająca dadzą na łono y ar 
wiem taż samą miarą, Któ- 


bowiem taż: 
A x mierzycie, będzie wam 
rę ix Gp * Mat. 7, 2. 
wzajem odmierzono. 
39. I powiedział im podo- 
bieństwo : ja "PY 
ślepego prowadzić ? Cari 
$ a w dół wpadną? 
nie obadw Piłat, 15, 14. 


LI5 


* Mat. 13, 3% 


40. Nie jest ci uczeń * nad | moich, i wykonywa je, pokażę 


mistrza swego ; lecz doskona- 
łym bedzie każdy, jeśli będzie 
AO j * Jan. 13, 16. 
jako mistrz jego. 15, 20: 
41. A czemuż 


widzisz 
zdźbło * w oku brata SWE- 
go, A belki, która jest w oku 


./p e 
n. nie dostrzegasz ? 
twojem, Mat. 7,8. 


wam, do kogo jest _podobny. 
M 


* Mat. 7, 3%, 


48. Podobny jest do człó- 
wieka dom budującego, któ- 
ry kopał i wykopał głęboko, 
i założył podstawę na opoce; 
a gdy przyszła powódź, ude- 
rzyła rzeka o dom ów, ale 


42. Albo jakże możesz rzec | nie mogła go poruszyć; bo 


bratu swemu: bracie! po- 
zwól, iż wyjmę źdźbło, które 


był założony na opoce. 


49. Ale który słucha a nie 


jest w oku twojóm, a. sam | czyni, podobny jest do ezło- 


belki, która jest w oku two- 
jóm, nie widzisz? Obłudni- 


wieka, który zbudował dom 
swój na ziemi bez podstawy, 


ku! wyjmij pierwćj belkę z | o który uderzyła rzeka, i za- 


oka swego, a wtedy przej- 


raz upadł, a był upadek domu 


rzysz, abyś wyjał źdźbło, | onego wielki. 


które jest w oku brata twe- 
go. 
48. Albowiem niema drze- 
wa * dobrego, któreby przy- 
nosilo owoc zły; ani drzewa 
zlego,  któreby przynosiło 
owoc dobry ; Aae at 
d4. Gdyż każde drzewo z 
owocu własnego poznawane 
bywa; boć nie zbierają z cier- 
na * fig, ani z głogu nie zbie- 
raja winnych gron, * 2716. 


4. Czlowiek dobry z do- 


ROZDZIAŁ VII. 


I. Jezus uzdrawia sługę setnika, 1—10, JI. 
Wskrzesza młodzieńca z Nain; 11—17. III. 
Jan posyła uczniów do Jezusa, 18—283. ŁY. 
Świadectwo Jezusowe o Janie, 4—33. VW. 
Namaszczenie Jezusa przez grzesznieg w 
domu Faryzeusza, 30—50. 


À GDY dokończył wszy- 

stkich mów swoich przed 
onym ludem, wszedł do Ka- 
pernaum ; 

2. A*sługa pewnego setnika 
wielce ceniony przez niege, 
źle się mając, już prawie miał 

A * Mat. 8,5 
umrzeć. 


D 


wt dy 


4 


Mea Ty 


pr 


"zm 
EURER. 
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to uczynił ; 


5. Albowiem miłuje naród | była wdową, a z 
nasz, i bóżnicę nam zbudo- | mnóstwo ludu mia 


wał. 


$. łukasz, VII. 


3. A usłyszawszy o Jezusie, 
posłał do niego starszych z | które zowią Nain, 
Zydów, prosząc go, aby przy- |nim uczniów jego 
szedłszy uzdrowił sługę jego. 

4. A oni przyszedłszy do 
Jezusa, prosili go usilnie mó- | bramy miejskićj, 
wiąe: godzien jest, abyś mu | wynoszono umarłego, 


jutrz, że szedł do miast 
«c a, 


a szło 
mnóstwo ludu. wielą 
12. A gdy się przybliżył q 
tedy oto, 
2% WYM 
JEJ, a tą 
ET szło 
Sta ONeo 

13. Którą ujrzawszy Pa 


jedynego matki swo 


6. Tedy Jezus szedł z ni- | użalił się nad nią, i rzekł T 
mi. Ale gdy już był nieda- | nie płacz! J$ 
leko od domu, posłał setnik | 14. I przystąpiwszy dotknał 


do niego przyjaciół mówiąc | się trumny (a ci, co ni 


mu: Panie! nie trudź się; 
albowiem nie jestem go- 
dzien, abyś wszedł pod dach 
mój. 

7. Przetoż i samego siebie 
nie uważałem za godnego, 
abym miał przyjść do ciebie ; 
ale rzeknij słowo, a będzie 
uzdrowiony sługa mój. 

8. Bomci i ja człowiek pod 
władzą postawiony, majacy 
pod sobą żołnierzy, i mówię 
temu: idź, a idzie, a drugie- 
mu: przyjdź, a przychodzi, a 
słudze mojemu: czyń to, a 
czyni. 

9. Tedy usłyszawszy to Je- 
zus, zadziwił się, i obróci- 
wszy się, rzekł do ludu, 
który za nim szedł: powia- 
dam wam, anim w Izraelu 
tak wielkićj wiary nie znalazł. 

10. A 
mu ci, którzy byli poslani 
znaleźli A lige zdro- 
wym. 7 
II. 11. I stało się naza- 


stanęli), i rzekł: młoda 
cze! tobie mówię, wstań, 

15. I usiadł umarły, i począł 
mówić ; i oddał go matce jego, 

16. Tedy wszystkich strach 
zdjął, i wielbili Boga, mówiąc: 
Prorok wielki powstał mię. 
dzy nami, i Bóg nawiedził 
lud swój. 

17. I rozeszła się o nim ta 
mowa po całéj Judzkićj zie- 
mi, i po wszystkićj okolicznej 
krainie. 

III 18. I oznajmili * Ja- 
nowi uczniowie jego o tém 
wszystkićm. NE 
19. A Jan wezwawszy dwuch 
uczniów swoich, posłał ich do 
Jezusa, mówiac: tyżeś jest 
ten, który ma przyjść, czyli 
też inszego czekać mamy | 
20. A. gdy przyszli do niego 


wróciwszy się do do- | mężowie owi, rzekli: Jan 


Chrzciciel posłał nas do cie- 
bie, mówiąc: tyżeś jest ten, 


który ma przyjść, czyli też | 


inszego czekać mamy ? 


Ś. łiwkasz, VII. 117 
g1. A onójże godziny wielu | Chrzeiciela żadnego ; lecz kto 
c wił od chorób, od cier- | najmniejszy jest w króle- 
Ba od duchów złych, i | stwie Bożóm, większy jest, 
Gej, ślepych wzrokiem uda- | niżeli ón. 
wić Y j 29. Tedy wszystek lud sły- 
wa è x 3 , ża p . "JA zt .1* 

22 A odpowiadając Jezus, | sząc to,1 celnicy, wielbili Bo- 
k im: idźcie, oznajmijcie | ga, będąc ochrzczeni chrztem 
E coście widzieli i sły- | Janowym. À 
eli * że ślepi widzą, chro- | 80. Ale Faryzeusze i zako- 
a chodzą, trędowaci zostają | noznawcy pogardzili rada Bo- 
oczyszczeni, głusi słyszą, u- | ża sami przeciw sobie, nie 


| 


artwychwstają, ubo- | będąc ochrzczeni od niego. 
əl. I rzekł Pan: do kogóż 
ne Ele Tzaj. 20,18. 1.35,5. Mat.15,30. | % 7 4,3 + 
ojelija. AC 1 Mat. BB ae przyrównam ludzi rodzaju 
©98. A błogosławiony jest, | tego, 1 do kogóż sa podobni? 
mi 7 1 * Mat. II, 16. 
kto się nie obraża we mnie. 6 


i dosi 82. Podobni sa do dzieci, 
TV. 24. A gdy Oodeszi PO- | re siedzą na rynku i wo- 


słowie Jana, począć MOVIS | Yaja jedne na drugie, mówiące: 
doludu o Janie a gą DA graliśmy wam na piszczał- 
wyszliście na puszczę : Sa kach, a nie tańczyliście ; 
trzcinę chwiejącą się od wia- śpiewaliśmy żałobne pieśni, a 
tru? ać. <<. | nie płakaliście. 

25. Ale coście wysz li wi- 83. Albowiem przyszedł *% 
dzieć Czy człowieka W | Jan Chrzciciel, i chleba nie 
miękkie szaty obleczonego ? joints o 7 
Oto ci, którzy w szatach ko- | Mówicie: dyjabelstwo ma. 
sztownych i w rozkoszy ży- Fylat.3,4. Mar. 1,6,7. 
ja, są w domach królewskich. | 34. Przyszedł Syn człowie- 
26. Ale coście wyszli wi- | czy jedzący 1 pijący, a mówi- 
dzieć? Czy proroka? Zaiste | cie: oto, człowiek żarłok 1 
powiadam wam, iż więcćj niż | pijanica wina, przyjaciel cel- 
proroka. ników i grzeszników. 

27. Bo to jest ten, o któ-| 85. A usprawiedliwiona jest 
rym napisano: Oto, Ja po- | mądrość od wszystkich synów 
sylam * Anioła swego przed | swoich. 
obliczem twojóm, który zgo-| V. 36. I prosił go pewien z 
tuje drogę twoja przed to- | Faryzeuszów, aby z nim jadł; 
& | Maksi. Mar.1,2. |j wszedłszy w dom Faryzeu- 

28. Albowiem powiadam | sza, usiadł do stołu. : 
Wam: większego proroka z| 37. A oto, niewiasta w mie- 
tych, którzy się z niewiast | ście, która była grzesznieg, 
rodzą, niemasz nad Jana | dowiedziawszy się, iż siedzi u 


marli zma ) J% 
sim opowiadana jest t Ewan- 
© 
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olejku ; 


88. I stanawszy za nim u głowy mojej; a ta 
nóg jego, płacząc poczęła lza- 
mi zlewać nogi jego, a włosa- 
mi glowy swojćj obcierała, 1| puszczono jéj grzec 
całowała nogi jego, 4 nama- 


szczała olejkiem. 


389. A widząc to * Faryze- 
usz, który go zaprosił, rzekł 
sam w sobie, mówiąc: gdyby | twoje są ci odpuszczone. 
ten był prorokiem, wiedział- 
by, kto 1 jaką jest ta niewia- 
sta, co się go dotyka; bo jest 


grzesznicą. * Łuk. 15, 2. 
C 


40. A odpowiadając Jezus, 
rzekł do niego: Szymonie! 


5. Łoókwsz, Vik, VEI. 
stołu w domu MFaryzeusza, 
przyniosła alabastrowy słoik 


ale ta jak weszła, nie pr 
stała całować nóg moich © 
46. Nie „pomazałeś olejem 
; ę 3 olejkiem 
pomazała nogi moje. 
47. Dlatego, mówię ci, oq 
hy, któ. 
i Y9 któ. 
re liczne były, gdyż umiło 
wała wielce; a komu mało 
odpuszczono, mało miłuje 


48. A on jéj rzekł: grzechy 


49. I poczęli współsiedzacy 
mówić między soba: któż 
jest ten, który i grzechy od. 
puszcza ? 

50. I rzekł do niewiasty: 
wiara twoja zbawiłacię. Idź. 


mam ci coś powiedzieć, a. on | że w pokoju. 


rzekł: powiedz Nauczycielu! 


41. Miał pewien lichwiarz 


dwuch dłużników ; jeden dłu- 
żny mu był pięćset groszy, a 
drugi pięćdziesiat. 

42. A gdy nie mieli czóm 
zapłacić, obydwom darował. 
Któryż więc z nich, powiedz, 
więcćj miłować go będzie ? 

48. A odpowiadając Szy- 
Ron, rzekł: mniemam, iż 
tem, któremu więcój darował. 
A on mu rzekł: dobrześ roz- 
sądził. 

44. I obróciwszy się do nie- 
wiasty, rzekł Szymonowi: wi- 
dzisz tę niewiastę? Wsze- 
dem do domu twego, nie 
dalęś wody na. nogi moje: 


ROZDZIA” VIII. 


I. © niewiastach, które usługiwały Panu, 
1—4. IL. Podobieństwo o rozsiewcy, 5—18, 
III. Matka i bracia Jezusa, 19—21. IV. 
Jezus ucisza nawałnicę, 22—25. V. Uzdra- 
wia opętanego, 26—39, VE. i niewiastę 
krwotok cierpiącą, 40—48. VII. Wskizesza 
eórkę Jaira. 49—56. 

f STAŁO się potóm, że cho- 

dził po miastach i mia- 
steczkach każąc i opowiada» 
jac o królestwie Bożóm, i owi 
dwunastu z nim. 

2. I niektóre niewiasty, 
które był uzdrowił od du- 
LĄ . . 
chów złych i od chorób, ja- 
koto: Maryja, którą zwano 
Magdaleną, z którój siedem 
8. I Joanna żona Chuzego, 
urzędnika  Herodowego, 1 


| ad 


. Pwkasz, VELL 


i Z różnych miast gar- | 


iego, rzekł przez 
ę do NIEBO; "pań. 1,3. 


judu, 


ngl d jeństwo : Mar. 4,2. 

i polomio odi rozsiEWOA, 
> siak nasienie swoje; a 
my on sial, tedy jedno pa- 
dlo podle drogi KE Age Ea 
było, % ptaki niebieskie zja- 
jA drugie padło na opokę, 
a gdy powschodziło, uschło, 
dlatego że ni miało wilgo- 


i ; E inne padło między 


ciernie; a ciernie wespół z 
niém wzrosło, i zadusiło je. 
g. A inne padło na ziemię 
dobra, a gdy weszło, przynio- 
sło pożytek stokrotny. To 
mówiac wołał: kto ma uszy 
ku słuchaniu, niechaj słucha ! 
9. I pytali go * uczniowie 
jego, mówiąc: co to jest za 
podobieństwo? Mardio: 
10. A on im rzekł: wam da- 
no wiedzieć tajemnicę króle- 
stwa Bożego; ale innym w 
podobieństwach, aby widząc * 
nie widzieli, a słysząc nie ro- 
zumieli. * Izaj. 6, 9. Ezech. 12, 2. 


, Mat. 18, 14. Mar. 4, 12. 
Jan, 12, 40. Dzie. 28, 26. Rzym. 11,8. 


„1L. A topodobieństwo takie 
jest: nasieniem jest słowo 
Boże. 

12. A którzy podle drogi, 
Sa c1, co słuchają, potóm przy- 
chodzi dyjabeł, i wybiera sło- 
WO z serca ich, aby nie uwie- 


G 
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ci korzenia nie mają, do cza- 
su wierzą, a w razie pokusy 
odstępują. 

14. A które padło między 
ciernie, sa ci, którzy słuchają 
słowa ; ale odszedłszy, bywa- 
ja zaduszeni od trosk, i * 
bogactw, i rozkoszy życia,i nie 
przynoszą pożytku. "7%. 

15. A które padło na zie- 
mię dobra, są ci, którzy w 
sercu uprzejmóm i dobróm 
słyszane słowo zachowują, i 
owoc przynoszą w wytrwą- 
łości. 

16. A nikt zapaliwszy świe- 
cę, nie nakrywa * jćj naczy- 
niem, ani pod łoże nie stawia ; 
ale ja stawia na świeczniku, 
aby ci, którzy wchodzą, wi- 
dzieli światło: ZER e 

17. Bo niemasz nie taje- 
mnego, * coby nie miało być 
objawione, ani skrytego, 
czegoby się nie dowiedzia- 
no, i coby na jaw nie wy- 
szło. * Job. 12, 22. Mat, 10,26. Mar.4, 22. 

18. Przetoż patrzcie, jako 
słuchacie: albowiem kto ma, 
temu * będzie damo, a kto 
nie ma, i to, co sadzi że ma, 
będzie odjęto od niego. 


* Mat. 13, 13. r. 26,20. Mar. 4, %. 
Łuk. 19, 26. 


IIL. 19. Tedy przyszli * do 
niego matka i bracia jego; 
ale nie mogli przystapić do 
niego dla tłumu.  ***$** 

20. I dano mu znać, mó- 


ale ta łzami polała mogi | Zuza ii ii wie 
„ ta a polala: nogi| Zuzanna, i inszych wiele, 

aea włosami głowy: swój | które mu ailm a majętno- 

wdaje U ści swoich. 

45. Nie pocałowałeś mię:| 4, A gdy się sehodziło wiele 


Tzyli, i nie byli zbawieni. wiąc: matka twoja i bracia 
13. A którzy na opoce, Są twoistojaprzed domem,chcąe 
ci, którzy gdy słuchają, z ra- | cię widzieć. ji 

ością słowo przyjmują: ale | 21. A on odpowiadając rzekł 
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do nich : matką * moją i bra- | Boga Najwyższego? pros; 
ćmi moimi są ci, którzy słowa | cię, nie dręcz mię. Ps 
Bożego słuchają i wykonywa- | 29. Albowiem rozkazał o 
ja je. * Jan. 15, 14, mu duchowi nieczysten, 
IV. 22. I stalo się dnia | wyjść z onego człowieka. T 
jednego, że wstąpił * w łódź | od wielu czasów porywał zgi 
on i uczniowie jego, i rzekł |a chociaż go wiązano łańcu. 
do nich: przeprawmy się na | chami i w pętach strzeżono. 
druga stronę jeziora. I pu- | jednak on pozrywawszy wie. 
ścili się. * Mats. | Zy, bywał od dyjabła na pu. 
'23. A gdy płynęli, usnał. | stynie pędzony. 
I przypadł gwałtowny wicher | 30. I pytał go Jezus, mę. 
na jezioro, i łódź się zalewa- | więc: jak ci na imię? A gn 
ła, tak, że byli w niebezpie- | rzekł: wojsko; albowiem 
czeństwie. wiele dyjabłów wstąpiło 
24. A przystapiwszy, obu- | weń. 
dzili go, mówiąc: Mistrzu, | 31. I prosił go, aby im nie 
Mistrzu! giniemy. A on| kazał stamtad odejść do ot- 
ocknawszy się, zgromił wiatr | chłani. 
i wały wodne, i uśmierzyły | 82. A była tam wielka trzo- 
się, i stała się cisza. da wieprzów, które się pasłyna 
25. Tedy im rzekł: gdzież | górze; i prosili go, aby im po- 
jest wiara wasza? A bojąc | zwolił wstąpić w nie. Ipo- 
się, dziwowali się, mówiąc | zwolił im. 
jedni do drugich: któż więc | 38. A wyszedłszy dyjabli z 
jest * ten, że i wiatrom roz- | onego człowieka, weszli w 
kazuje i wodom, a są mu po- | wieprze; i porwała się owa 
sluszne p  *99%.%,1. Fs.107,%. | trzoda: pędem z urwiska do 
V. 26. I przewieźli się do | jeziora, i utonęła. | 
krainy* Gradareńczyków, któ- | 34. A widząc pasterze, co 
ra jest naprzeciw Galilei. $ {> | się stało, uciekli; i poszedł- 
27. A „gdy wstąpił na zie- | szy, oznajmili to w mieście i 
mię, zabiegł mu drogę maż | we wsiach. 
pewien z miasta, który miał | 35. I wyszli, żeby widzieć 
dyjabłów od niemałego czasu, | to, co się stało; a przyszedl- 
a szaty nie wdziewał i w do- | szy do Jezusa, znaleźli czło- 
mu nie mieszkał, tylko w | wieka onego, z którego wy: 
| szli dyjabli, obleczonego 1 
28. Ten ujrzawszy Jezusa, | przy zdrowych zmysłach sie- 
krzyknął, upadł przed nim, i dzącego u nóg Jezusowych, 1 
głosem wielkim rzekł: cóż zlękli się. 
Ja mam z tobą Jezusie, S 


ynu| 86. Opowiedzieli im tedy ci 
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6, Łwkasz, VIII. 12 
| 45. I rzekł Jezus: któż się 
mię dotknął ? z” A się 
rqzyscy zapieral, rzeki E10Vr, 
| o całe mnó. | WO zy z nim byli: Mi- 
EA NOSA l 7 li; Mi- 
iro on D rr dszedł strzu ! tłumy cisną CIę 1 tło 


NEC ków, aj? CH ad % ty mówisz: EEF e 
richis albo. , ję dotknał: l 
a TEEN A on W stą- TAE T rzekł Jezus: dotknał 
wielk! "© yedg, wrócił SIę. 0.7 OREA nał 
piwsz w łódź, SZ: maż, z |się mię ktoś ; bom poznać, 
Oza } e. f 
38. I prosil g0 < bli, żeby | że moe wyszła odemnie. 
którego wyszli dyje „le o| 47. A widząc ona niewiasta, 
rar to) ż . 2a > r 5 > p 
mógł być OAM AAC Ś że sie nie utaifa, ze me 
o i » m a . c 5 A 
Jezus OdprAWI> -_ „yat.s,is. | przystąpiła,i padłszy przec 


nim, powiedziała mu przed 
wszystkim ludem, „dlaczego 
rzeczy Cl Bóg uczynił. I od- się go dotknęła, i jak zaraz 

edl, po całóm mieście opo- | uzdrowioną została. F: 
wiadająć, jak wielkie rzeczy | 48. A on jéj rzekł: ufaj, 
uczynił mu Jezus. „ „, | eórko! wiara twoja uzdrowiła 
vi. 40. I stało się, gdy wróci cię ; ilźże w pokoju. 
Jezus, że go przyjął lud; a- | VJT. 49. A gdy jeszcze mó- 
bowiem nań wszyscy oczeki- wił, przyszedł ktoś * z domu 
wali. „ „| przełożonego bóżnicy, powia- 
41. A oto, przyszedł mąż * | dającmu: umarłacórka twoja, 
imieniem Jair (a ten był | pjętrudźnauczyciela. * 0m% 5. 
przełożonym bóżniecy);iprzy- | 50. Ale Jezus usłyszawszy 
padlszy do nóg Jezusowych, to, odpowiedział mu, mówiąc: 
prosił go, aby wszedł w dom | nie bój się; tylko wierz, a 
lego. pe aaa | będzie uzdrowioną. 

fA hamiem mial córkę 51. A wszedłszy w dom, nie 
Jecyną ką ma, BIŻ pozwolił wnijść nikomu, tyi: 
DB Ola ao GUNN PZOŃS kodiBiotrówi, |. Jakuhowiy 
na: za, * któ Janowi, i ojeu dzieweczki i 
krwotok doti tu tora | matce. l ' 

aS WIMASUUIMIA- | g2 I. płakali wszyscy, i na- 


a 1 na lekar a: Š \ 
Do N cale swe mie- | „„ekali nad nią. Ale on 
Wysożyda, a nie mogła 


99, Wróć się do domu swe- 


wiadaj, jak wielkie 
go, A opowiadaj, Ja. 


; ; rzekł: nie płaczecie! Nie 
być od nikogo uleczoną, łac le T śpi. 3730123 
44. P o Mat. 0, 20. Mam. 5, 25. pee Dzie 7, 60 P 15,36. U Des. 4,15: 

so AY StADIWEZY „2 byłu. SER aa RASA: 


dotknęła Się 
1690, a zaraz 
ttwotok j éj. 


podołka szaty| 58. I naśmiewali się z niego, 
się zatrzymał | wiedząc, że umarła. 
54. A on wygnawszy wszy- 
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stkich, i ujawszy ją za rękę, | 7. I usłyszał Heroq 
zawołał, mówiąc : dzieweczko | trarcha, o wszystkićm T 
wstań | działo się przez niego ; 
R I p “e . d h iój: i . koi £ 80, 1 by} 
55. I wrócił się duch Jéj ; 1 | zaniepokojonym dla tego ` 
wstała zaraz ; i rozkazał, aby | niektórzy powiadali, jj * 
jéj dano: jeść. zmartwychwstał;  * Maty, 
RER . . > ? ar, j 
56. I zdumieli się rodzice | 8. A niektórzy znów, pe 
jój. A on im przykazał, aby | Elijasz ukazał ; ainni, iż u. 
nikomu nie powiadali tego, co |rok jeden z onych starych 
się stało. zmartwychwstał, 
ROZDZIAŁ IX. 9. I rzekł Herod: Jana 4 
1. Rozesłanie Apostołów, 1—9. II. Nakar- ściałem ; ale któż jest te 
mienie 5,000 ludu, 10—17. III. Za kogo lud k p e 5 . n, o 
i Apostołowie poczytuja Jezusa,18—27. IV. tórym Ja takie rzeczy sły. 
Przemienienie Pańskie, 23—36. V. Uzdro- 3 - CAP Cz JĄ 
wienie opetanego, 37—45. VI. Ktojestnaj- szę ? 1 pragnął go widzieć, 
większym w królestwie Bożem, 46—56. VII. | LI. 10. A wróciwszy gi 
O naśladowaniu Pana, 57—62. > : ZY Slę 
Apostołowie, powiadali mu, 
co czynili. A on * wziąwszy 
ichzsobą, ustapił na osobność 


ZWOŁAWSZY Jezus 
na miejsce puste, przy mieście, 


dwunastu uczniów swo- 
ich, dał im moc i władzę nad 
A 1 * Mat. 13, 
które zowią Betsaida. * xi: +4. 


wszystkimi dyjabłami, 1 aby 
uzdrawiali choroby.* "ia: er” z š 

2. I rozesłał ich, żeby kazali ria ZAC się lud do- 

*o królestwie Bożem, I uzdra- | 10072 00 Za NIM; © przy- 

jawszy ich, mówił im o kró. 

lestwie Bożóm; a tych, któ. 


wiali chorych. Motis 
3. I rzekł do nich: nie bierz- SCE 

rzy uzdrowienia  potrzebo- 

wali, uzdrawiał. 


cie * nie na drogę, ani lasek, 
ani torby, ani chleba, ani pie- > R: 

niędzy, ani po dwie suknie 12. A gdy się dzień począł 
JK + Mat.1o,9. | Sklaniać ku wieczorowi, przy- 

AG GARE _ „| stapiwszy owi dwunastu, rze 
4. A do któregokolwiek * | PPE AC 


8. 


domu wnijdziecie, tamże | i, "og. ed g e 
mieszkajcie, i stamtąd wy- | „9 szediszy 3 „okoli 
nijdźcie. + Mar.6,16, | CZmych miasteczek 1 Wñ, 


gospodę znaleźli i żywność ; 
bośmy * tu na miejscu pu- 
stóm. * Mat. 14, 15. Mar, 6, 55. 


18. Ale on rzekł do nich: 


5. A jeśliby * was którzy 
nie przyjęli, wychodząc z 
miasta onego, i proch z nóg 
swoich otrząśnijcie na świa- datcia? EE ERTE 
dectwo przeciwko nim. "zie | CaJciez wy 1m Jese. 3 

zana "> | powiedzieli: nie mamy wię: 
6.  Wyszedłszy tedy, obcho- | ećj * jak tylko pięć chlebów I 
dzili „wszystkie miasteczka, | dwie ryby, chyba żebyśmy 
opowiadając Ewangieliję, i | poszli, i kupili na ten wszy” 
uzdrawiając wszędzie, stek lud żywności. * 73%" 
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23. I mówił do wszystkich : 
kto chce * za mną Iść, niech 
się zaprze samego siebie, 1 
niech bierze krzyż swoj na 
każdy. dzień, p ras 
mna. Mar. 8, 34. L 

24. Albowiem ktobykolwiek 
chciał zachować * życie S$wo- 
je; straci je; a ktobykolwiek 
stracił życie swe dla mnie, ten 
je zachowa. ose 10, 2 Jan. j 

25. Albowiem * eóż pomoże 
człowiekowi, choćby cały 
świat pozyskał, gdyby same- 
go siebie stracił, albo o szko- 

z ` * Mar. 3, 36. 
de przyprawić. , 

56. Albowiem ktoby się 
wstydził * mnie i słów moich, 
tego się Syn ezłowieczy wsty- 
dzić będzie, gdy przyjdzie w 
chwale swojćj, 1 ojcowskićj, 1 
Amiołów świętych. ` Mar. 8; 58. 
Luk. 12,9. 2 Tym. 2, 12. 

27. Aleć powiadam wam 
prawdziwie: są niektórzy z 
tych, * co tu stoją, którzy 
nie zaznają śmierci, aż oglą- 
dać będa królestwo Boże. 

* Mat. 16, 28. Mar ` ` 

IV. 28. I stało się * po 
tych mowach, jakoby w osiem 
dni, że wziąwszy z sobą 
Piotra, i Jana, i Jakuba, 
wszedł na górę, aby się mo- 
dhé. * Mań. 17, 1. 

29. A gdy się modlił, prze- 
mienił się pozór oblicza jego, 
i szaty jego stały się białemi 
1 lśniacemi. 


. Ż < 

Albowiem było „pęd 

4. R. „tysięcy: 1 77ex 
"ich: rozkaźcie 


i po pleć- 
„ŚĆ gromadami po pie 


im USIĄŻ 
dziesięć U 


j5. Í uczynili tak, i usiedli 
5. 


f Ć x s 
6. A 0n wziąwszy one PIĘĆ 
dwie ryby, wej- 


Ea ów 1 one CH 
chleb bo, błogosławił 


ʻo 1 łama 


IL. 18. I stało się, gdy się 
on sam osobno modlił, że > 
nim byli uczniowie ; 1 pytał * 
ich mówiac : za kogo mię po- 

. TO * Mat. 16, 18. 

czytują ludzie? | _Mar.8, 27. 

19. A oni odpowiadając rze- 
kli: za Jana. * Chrzciciela, a 
drudzy za FElijasza, a inni 
mówią, iż prorok jeden z 
onych starych zmartwych- 
wstał. + Mat. 14, 2. 

20. I rzekł im: a wy za 
kogo mię poczytujecie? A 
odpowiadając Piotr, rzekł : za 
Chrystusa * Bożego. * Mat.16, 16. 
21. Ale on przygroziwszy 
m, rozkazał, aby tegonikomu 
nie powiadali, 

22. Mówiąc, że Syn czło- 
meczy * musi wiele ucier- 
Te 1 być odrzuconym od 

d szych ludu 1 od przed- 


niejsz 7 D . 3 A y 
nada p. płatów iod uczo- | 80. A oto, dwaj mężowie 
a trzeciego dni być zabitym, | rozmawiali z nim, a byli to 
RAR nia zmartwych- i żesz i Eliiasz - 

wstąć, TAS kak M Mojżesz i Elijasz ; 


81. Którzy pokazawszy się 
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w chwale, mówili o jego zej- 
ściu, które miał spełnić w Je- 
rozolimie. 

32. A Piotr i ci, którzy byli 
z nim, obciążeni byli snem, a 
ocuciwszy się, ujrzeli chwałę 
jego i onych dwuch mężów, 
którzy z nim stali. 

33. I stało się, że gdy oni 
odeszli od niego, rzekł Piotr 
do Jezusa: Mistrzu! dobrze 
nam tu być; przeto zróbmy 
trzy namioty, tobie jeden, i 
Mojżeszowi jeden, i Elijaszo- 
wi jeden; nie wiedząc, co 
mówi. 

34. A gdy on to mówił, 
stał się obłok, i zacienił ich; 
i bali się, gdy wchodzili w 
obłok. 

35. I stał się głos z obłoku 
mówiący : Ten jest * Syn mój 
mily, tego t słuchajcie. 

* Mat. 3, 17. t5 Moj. 18,15. Dzie. 3, 32. 
36. A gdy się stał ów głos, 
znaleziony był Jezussam. A 
oni milczeli, 1 nie powiadali w 
one dni nikomu nic z tego, co 

widzieli. 

37. I stało się * naza- 
jutrz, gdy zstąpili z góry, 
że spotkało go wiele ludu. 

* Mat. 17,14. Mar.9, 14. 


V. 88. A oto, maż z onego 
lidu zawołał, mówiąc: Nau- 
czycielu! proszę cię, wejrzyj 
- Na syna mego ; boć jedynego 
mam, 

„39. A oto, duch porywa go, 
1 zaraz krzyczy, a on rwie go, 
RER że fi pieni, i ledwo od- 
odzi od ni j 
e ego, gdy się go 
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40. I prosiłem ke, 
twych, aby go Cznióy 
| SR, 5"! WIEnali, ale 

41. Tedy Jezus o . 
jac OBR o rodzie SU e da. 
i przewrotny! dokądże z „I 
mi będę, i dokądże was A 
pieć będę?  Przywiedź p 
syna swego. ` 

42. A wtém, gdy on 
chodził, porwał go dyjabeł ; 
targał; ale Jezus zgromił 
ducha nieczystego i uzdrowił 
młodzieńca, i oddał -go ojeu 
jego. 

48. I zdumieli się Wszyscy 
nad wielką mocą Bożą. Ą 
gdy się wszyscy dziwowali 
temu wszystkiemu, co czynił 
Jezus, rzekł do uczniów swo- 
ich : 

44. Składajcie wy do uszu 
swoich słowa te: albowiem 
Syn człowieczy * będzie wy- 
dany w ręce ludzkie. * pat. y2 

45. Lecz oni nie zrozumieli 
słowa tego, i było zakryte 
przed nimi, tak, że go pojać 
nie mogli, i bali się pytać go 
o słowo to. 

VI. 46. I wszczęła * się 
rozmowa między nimi, kto- 
by z 
kszym. 

47. A Jezus widząc myśl 
serca ich, wziąwszy * dzie- 
cię j ro 80- 
5 postawił je prey 42) 
48. I rzekł im: ktobykol- 
wiek * przyjął to dzieciątko W 
imieniu mojóm, mnie przyj- 
muje; a ktobykolwiek mnie 


przy- 


* Mat. 18, 1. 


nich był  najwię- 


i wiecie, cz 


Ak s 
agt najmniejszy między 4 


kto J -mi, ten będzie 
. rgtkımı ę 
wami wszj stkim 9, 37. + Mat. 10, 40. 
« „kim. +Mat.20,26. ©, í 
i A Jan odpowiadając 


kl: Mistrzu ! widzieliśmy 
RE * twojem 


„ewnego 
1 


ili dla tego 
troniliśmy mu, dla tego, żę Z 
mi n 9, 28. 

-oba z nam i 
0, T rzekł do niego Jezus: 
ję zabraniajcie mu ; bo kto 


n À 
przeciwko nam, za 


nie jest ? 
est. 
"a 4 gdy się wypełniły 
dni, że miał być wzięty w 
górę, stało się, że zwrócił obli- 
cze swoje, aby iść do Jero- 
zolimy. g 
52. Tedy wysłał posłańców 
rzed soba, którzy idąc we- 
szli do miasteczka Samarytań- 
skiego, aby mu przygotować 
gospodę. 
58. Lecz oni go nie przy- 
jeli, dlatego, że oblicze jego 
było zwrócone ku Jerozoli- 
mie, 
(54. A widząc to uczniowie 
Jego, Jakub i Jan, rzekli: 
Panie ! chcesz, a powiemy, 
aby ogień zstąpił z nieba, i 
spalił ich, jak to i * Elijasz 
uczynił p *2 Król. 1, 16, 13. 
a R À A ezus obróciwszy 
e SOn A 1Ch 1rzekł: nie 


steście. 


5 A 

i 6. EEE człowie- 
zyszedi, * zatra- 

usze ludzkie, ale a 


27 nie 
tać d 


dę za tobą, Panie! 
pierwćj pozwól pożegnać się 
z tymi, którzy są 'w domu 
moim. 


JJego wy ducha je- 


> 
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rzy Je > poslal; albowiem miasteczka. Pora 
który mię Į VIL. -57. I stało SIę, gdy 


oni szli, że w drodze rzekł 
ktoś * do niego: pójdę za 
tobą, dokadkolwiek pójdziesz, 
Panie ! 


* Mat. 8, 19. 


58. A Jezus mu rzeki: lisy 


maja jamy, i ptaki niebieskie 
gniaz 

czy nie ma, gdzie głowę skło- 
nić. 


a; ale Syn cezłowie- 


59. I rzekł * do drugiego: 


pójdź za mną! Ale on rzekł: 
Panie! pozwól mi pierwej 
odejść i pogrześć ojca swe- 
go. 
60. Ale mu Jezus rzekł: 
niechaj umarli grzebią umar- 
łych swoich, a ty poszedł- 
szy, 

Boże. 


* Mat. 8, 21, 


opowiadaj królestwo 


61. Rzekł też i drugi: pój- 


ale mi 


62. Rzekł do niego Jezus: 
żaden, któryby przyłożył rę- 
kę swoją do pluga, i ogladał 
się nazad, nie jest sposobnym 
do królestwa Bożego. 


ROZDZIAŁ X. 


I. Rozesłanie siedemdziesieciu uczniów, 1—18. 
II. Powrót tychże, 17—%4. IIR Podobień- 
stwo o miłosiernym Samarytaninie, 25—87. 
IV. Pan w domu Maryi i Marty, 33—42. 


A POTEM naznaczył Pan 
"- 1 drugich siedemdzie- 
sięciu, 1 rozesłał ich po dwuch 


przed obliczem swojóm do 


każdego miasta i miejsca, 
dokąd sam przyjść miał. 


h „Gł 
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2. Imówiłim: żniwo wpra- | wiedzcie to, że si 
wdzie * wielkie, ale robotni- | bliżyło do wąs Lo Przy, 
ków mało; proścież tedy f | Boże. ņM8t 10,14. Zuk.ą Olesty, 


r. +5, Dzie 
ARDO y p Š 13, 
Pana żniwa, aby wysłał ro-| 12. A mówię wam.: A. 


b t ik z r y rh 5 ] = . 7 R że 
otników na żniwo swoje. domie w on dzień ]żś; 0. 
, * Mat.9,80,07, tJan.4%. | niż onemu miast €J będzię 
3. Idźcież: oto, Ja * posy- BLU. | 


łam was jako baranki międz 
wilki. * Mat. 10, 16. 
4. Nie noścież mieszka, ani 
* torby, ani obuwia, i niko- 
go w drodze t nie pozdra- 
wiajcie ; * Mar.6,8. t2 Król.4, 29. 
5. A do któregokolwiek do- 
mu * wnijdziecie, naprzód 
mówcie: pokój temu domo- 
Wi. * Mat. 10, 12. 
6. A jeśliby tam był jaki 


syn pokoju, spocznie na nim 


18. Biada * tobie 
nie! biada tobie Bog qi 
bo gdyby się były as 
w Sydonie te cuda stały, któ è 
się stały w was, dawnoby b 4, 
w worze i w popiele ie | 
żałowały za grzechy. Mai 

14. Dlatego Tyrowi i S; 
donowi lżćj będzie na sadz 


RE le 
niżeli wam. 


, 


reś aż do nieba wywyż. 


| 
| 
| 


15. A ty Kapernaum! któ. 


pokój wasz ; a jeśli nie, wróci 
się do was. 

7. A w tymże domu mie- 
szkajcie % jedząc i pijąc to,: 
co maja; albowiem godzien t 
jest robotnik zapłaty swojćj : 


szone, aż do piekła stracone 
będziesz. 


16. Kto was słucha, mnie. 
słucha; a kto wami * gap. | 


dzi, mną f gardzi; a kto mną 

gardzi, gardzi onym, kśór 
D * 

posłał mię. + uni. Dana 


nie przechodźcie z domu do 
domu * 1 Kor. 10, 25. t 5 Moj. 19, 13. 


1Tym.51 0 T0 24, M. 1 Kox, 9 14. | siedemdziesięciu z radością, 
8. A jeśli do którego miasta | mówiac: Panie! i dyjabli się 
wejdziecie, a przyjmą was, | nam poddaja w imieniu two- 
jedzcie, co przed was po-| jóm. 
łożą ; 18. Tedy im rzekł: wi 
9. I uzdrawiajcie chorych, | działem * szatana, jako bly- 
którzyby w nióm byli, i mów- | skawice z nieba spadają 
cieim : przybliżyło się do was | cego. * objaw. 12,0. 
królestwo Boże. 19. Oto, wam daję * moe, 
10. A jeśli do którego mia- | abyście deptali po wężach 1 
sta przyjdziecie, i nie przyj- | po niedźwiadkach i po wszy- 


W Tyrzę * | 


| 


| 


TI. 17. A tak wrócilisię oni | 


Ś. ŁWRASZ, X. 
ze wszystkićj siły swojćj, i ze 
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; lnicie się ra- i 
odda, w; a ok * g wszystkićj myśli swojéj; a 
czćj, ŚĆ 3 iebiesiech. "4,3. bliźniego swego, jak t siebie 
gane Sẹ pAs godziny rozra- | samego. "fan 12,30. +3 Moj. 10,18, 5 
gi. Onej7e_P i| 28. Irzekł mu: dobrześ od- 


„al * się Jezus w duchu, 1 
PAT wysławiam CIę, Ojcze, 
rze ce mie ba i ziemi! żeś te 
pór zakrył przed f pork 
UI roztropnym, a kie | 
- prostaczkom ; A A 
Ojcze! że SIĘ tak upodobało 


s + Mat.11, 25. t Izaj. 20, 14. 
tobie. 1 Kor. 1, 28. 
22. 


Wszystkie * rzeczy dane 

mi są od Ojca mego, % nikt j} 
nie wie, kto jest Syn, tylko 
Ojciec, an) kto jest Ojciec, 
tylko Syn, i ten, komuby Syn 

chciał objawić. | idm. i 18. 
93. Tedy obróciwszy się do 
+ uczniów na osobności, rzekł 
im: błogosławione oczy,które 
widzą to, co wy widzicie. * 15,1. 
24. Bo powiadam wam, iż 
wielu proroków i królów żą- 
dało widzieć to, co wy widzi- 


powiedział ; to czyń, a bę- 
dziesz żył. 


29. A on chcac samego sie- 


bie usprawiedliwić, rzekł do 
Jezusa: i któż jest bliźnim 
moim ? 


380. A Jezus odpowiadajac, 


rzekł: człowiek pewien szedł 
z Jerozolimy do Jerycha, i 
wpadł między zbójców, którzy 
złupiwszy go i rany mu zada- 
wszy, odeszli, na pół umarłe- 
go zostawiwszy. 


81. I zdarzyło się, że kapłan 


pewien szedł ona droga, i uj- 
rzawszy go, pominał. 


32. Także 1 Lewita, przyby- 


wszy na ono miejsce, pod- 


szedł ku niemu i ujrzawszy 
go, minał. 


cie, a nie widzieli; 1 słyszeć 
to, co słyszycie, ale nie sły- 
szeli. 

HI. 25. A oto, pewien * 
zakonoznawca powstał, ku- 
sząc go i mówiąc: Nau- 
czycielu! co mam czynić, 
abym odziedziczył żywot wie- 
czny ? * Mat. 22, %. 
26. A on rzekł do niego : 


w zakonie co napisano ? jak 
czytasz ? 


33. A Samarytanin pewien 
jadac, przyjechał do niego, i 
ujrzawszy, użalił się nad nim. 

84. A przystąpiwszy zawia- 
zał rany jego, i nalawszy oli- 
wy i wina, i wsadziwszy go 
na swoje bydlę, wiódł go do 
gospody, i miał staranie o 
nim. 

39. A nazajutrz odjeżdżając, 
wyjął dwa pieniążki, i dał 
gospodarzowi, mówiąc mu: 


mea was, wyszedłszy na ulice stkićj mocy nieprzyjaciel 27, on odpowiadając | miój o nim staranie, a cokol- 
jego, aae À skićj, a nie wam nie zaszko- mekt: będziesz miłował * wiek nad to wydasz ja, gdy 
5 * 4a ke ża j pa rac AAA nę 05% Swego, ze wszy- | wrócę, oddam ci. wą 
otrząsa DORNA AOR 0... mS Aetea swego, i ze| 86. Któryż tedy z tych 
samy na was; wszakże | radujcie, iż się wam duchy Wzystkiój duszy swojćj ski xłaieai Raj Ab 
, 


i | trzech, zdaniem twojóm, był 


|| paki "> 
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bliźnim onemu, co był wpadł 
między zbójców ? 

37. A on rzekł: ten, który 
uczynił miłosierdzie nad nim. 
Rzekł mu tedy Jezus: idźże, 
uczyń i ty podobnież. 

IV. 38. I stało się, gdy oni 
szli, że wszedł do jednego 
miasteczka, a niewiastapewna 


' imieniem * Marta, przyjęła 


go do domu swego. ‘Pigs 

389. A ta miała siostrę, któ- 
ra zwano Maryją, i ta usiadł- 
szy u nóg Jezusowych, słu- 
chała słów jego. 

40. Ale Marta była zaprza- 
tnięta rozmaitemi posługami, 
i przystapiwszy, rzekła: Pa- 
nie! i nie dbasz, że siostra 
moja zostawiła mię samą, 
abym posługiwała ? Po- 
wiedzże jćj, aby mi pomo- 
gla. 

41. A odpowiadając Jezus 
rzekł jéj: Marto, Marto! 
© wiele się troszczysz i kło- 
poczesz ; 

42. A jedno tylko jest 
potrzebne. A Maryja dobra 


cząstkę wybrała, która jéj 


odjęta nie będzie. 
ROZDZIAŁ XI. 


I. Treść i moc modlitwy, 1—13. II. Jezus 
wygania dyjabła, 14—28. III. Gromi nie- 
wiarę i obłudę Faryzeuszów, 29—54. 


i STAŁO się, gdy on będąc 

_ W miejscu pewnóm, mo- 
lil się, że gdy przestał, rzekł 
do niego jeden z uczniów je- 
go: Panie! naucz nas modlić 


się tak, jak i Jan nauczył 
uczniów swoich. 


2. I rzekł im: gdy się * mo- 


dlicie,mówcie: Oie 

ryś jest w niebiesiech, pakte, 
się Imię twoje ; przyj T Wieg 
lestwo twoje ; bądź wo] krá, 
ja, jako w niebie tak. pe 
ziemi. 

3. Chleba Naszego Powy 
dniego daj nam na kas 
dzień. Ady 

4. I odpuść nam grzech 
nasze; albowiem i my od 
puszczamy każdemu winy. 
wajcy swemu. I nie wyódę 
nas w pokuszenie, ale na 
zbaw ode złego. 

5. I rzekł do nich: któż ; 
was mieć będzie przyjaciela, j 
pójdzie do niego o północyj 
rzecze mu: przyjacielu! po. 
żyez mi trzy chleby ; 

6. Albowiem przyjaciel mój 
przyszedł z drogi do mnie, 
a nie mam, co przed nim po. 
łożyć. 

7. A on będąc w domu, od. 
powiedziałby mówiąc: nie 
uprzykrzaj mi się; już drzwi 
zamknięte, a dziatki moje s 
ze mna w łóżku; nie mogę 
wstać, abym ci dał. a 

8. Powiadam wam : chociaż- 
by mu nie dał wstawszy, | 
dlatego że jest przyjacielem | 
jego, wszakże dla bezwsty: | 
dnego nalegania jego wstanie, 
i da mu, ile potrzebuje. 

9. I Ja też wam powiadam: 
proście, a będzie * wam dano; 
szukajcie, a znajdziecie; ko 
laczcie, a bedzie wam otworzo | 


„Il 
* Jer.29,12. Mat.7,7. r. 21,22. Mar. Ib’ 
NO. Jas. 14,13. r. 16,7. r.16,25. Jako» 


10. Każdy bowiem, kto pr” 


U Mat, 6, 9 4 
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. pierze, & kto szuka, inak | 
ZE i colacze, be- | 
ii, a temu, co kolicze, bę 
187 'OTZONO. 
Jzjo OYWOTZNF" Son > 
S A któryż Z Was, jest 
BĘ . p s a a 
„kim ojcem, Z gdyby go 
A jł o chleb, dałby mu 
Albo gdyby prosił 


zamiast ryby, dałby 
* Mat. 7, 9, 10. 


| 


kamień ? 
o rybę, 
mu węża . . 
12. Albo gdyby go prosi o 
jaje, czyż mu da niedźwiad- 
2 


EP 
sd Jeśli tedy wy, bę- 
dac złymi, umiecie dary do- 
bre dawać dzieciom swoim, 
o ileż więcój Ojciec wasz nie- 
bieskida Ducha Swiętego tym; 
6 o o niego proszą t 
5. io, a 
dyjabła, który był niemym. | 
I stało się, gdy wyszedł ów 
dyjabeł, przemówił niemy ; i | 
|dziwował się lud. yw. ż,8: T 7” | 
15. Ale niektórzy z nich | 
mówili: przez Belzebuba, * | 
książęcia dyjabłów, wygania | 
dyj abły. * Mar. 3, 22, 
16. A drudzy kuszące go, 
żądali od * niego znaku z 
nieba. * Mat. 16, 1. 
17. Ale on widząc myśli ich, 
rzekł im: każde królestwo 
* rozdzielone samo przeciwko 
sobie, pustoszeje, a dom na 
dom upada. * Mat. 12, 33. 
18. A jeślić i szatan rozdzie- 
lony Jest przeciwko sobie, 
jakże się ostol królestwo je- 
b albowiem powiadacie, iż 


19, A- jeślić Ja przez Belze- 


buba wyganiam dyjabły, sy- 
nowie wasi przez kogóż wyga- 
niają? Dlatego sędziami wa- 
szymi oni będą. 

20. Ale jeśli Ja palcem 
Bożym wyganiam dyjabły, 
więc przyszło do was króle- 
stwo Boże. 

21. Gdy mocarz uzbrojony 
strzeże swego pałacu, w po- 
koju sa majętności jego ; 

22. Ale gdy mocniejszy od 
niego nadszedłszy, zwycięży 
go, zabiera * wszystką broń 
jego, w która ufał, i łupy je- 
go rozdaje. dł 9oRiE 

23. Kto nie jest ze mną, 
przeciwko mnie jest; a kto 
nie zbiera ze mną, rozprasza. 

24. Gdy duch nieczysty 
wyjdzie * z człowieka, cho- 
dzi po miejscach suchych, 
szukając odpoczynku, a nie 
znajdując, mówi: wrócę się 
do domu swego, skadem 
wyszedł. "MAŻAAGR: 

25. A przyszedłszy, znaj- 
duje umiecionym i przyo- 
zdobionym. 

26. Tedy idzie i bierze z 
sobą siedmiu innych duchów 
gorszych od siebie, a wszedł- 
szy mieszkaja tam, i bywa 
stan ostatni onego człowie- 
ka * gorszy, niżeli pierwszy. 

* Mat. 12,45. Jan.5, 14. 2 Piotr. 2, ©. 

27. I stało się, gdy on te 
mówił, że wzniósłszy głos 
pewna niewiasta z ludu, rze- 
kła mu: błogosławiony ży» 
wot, który cię nosił, ì piersi, 
które ssałeś ! 
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28. A on rzekł: owszem, 
błogosławieni są, którzy słu- 
chaja słowa Bożego i strzegą 


go. 

TIL 29. A gdy się lud 
gromadził, począł mówić : ród 
ten jest zły *; znaku szuka, 
a znak nie będzie mu dany, 
tylko ów znak Jonasza Ħ 
proroka." Mat. 12, 38, 80, 40. t Jonasz, 2, 1. 

30. Albowiem jako Jonasz 
był znakiem dla Niniwczy- 
ków, tak bedzie i Syn czło- 
wieczy dła rodu tego. 

31. Królowa z południa * 
stanie na sądzie z mężami 
rodu tego, i potępi ich; bo 
przyjechała od kończyn zie- 
mi, aby słuchać madrości 
Salomona; a oto, tu więcćj 
niżeli „Salomon. "3591 
32. Mężowie Niniwiccy * 
stana na sądzie z tym rodem, 
i potępią.go, dlatego, że upa- 
miętali się w skutek kazania t 
Jonasza; a oto, tu więećj 
niżeli Jonasz. NO AZ 
38. A nikt, *zapaliwszy świe- 
cę, nie stawia jéj w skrytości, 

ani pod korzec, ale na świe- 
czniku, aby ci, którzy wchodzą, 
świątło widzieli: “ata e par. 

34. Swiatłem ciala jest oko*; 
jeśli tedy oko twoje szczere 
jest, i całe ciało twoje jasne 
będzie ; a jeśli złe jest, i ciało 
twoje ciemne będzie, * 4.5 2. 
"35. Patrzajże tedy, aby świa- 
tło, które jest w tobie, cie- 
mmościa mie było. 

36. Jeślitedy calo ciałotwoje 
Jasne będzie nie mając żadnój 


cząstki zaćmionćj, będz 

tak jasne, że cię jako 

blaskiem oświeci. 

37. A gdy to mówił, prosi} 
go pewien Faryzeusz, aby 
jadł obiad u niego ; wszedł. 
szy tedy, usiadł do stołu. 

38. A widząc to Faryze. 
usz, dziwował * się, że się 
wprzód nie umył przed obią. 
dem. * Mat. 15, 9, 

39. I rzekł Pan do niego: 
teraz wy, Faryzeusze, oczy. 
szczącie to, co jest zewnatrz 
kubka * i misy; ale to, co 
jest wewnątrz was, pełne jest 

| łapiestwa 1 złości. “Mat: 23, 25. 

40. Szaleni ! czyż ten, który 
uczynił to, co jest zewnątrz, 
nie uczynił też tego, co jest 
wewnatrz ? 

41. Wszakże i z tego, co jest 
wewnątrz, dawajcie jałmużnę, 
a oto, wszystkie rzeczy będa 
wam czyste. 

42. Ale biada wam, Fary- 
zeusze ! że dajecie dziesięcinę 
zmięty, *iz ruty,i z każdego 
ziela, lecz opuszczacie sąd 1 

miłość Bożą : te rzeczy trzeba 
było ezynić, i tamtych nie 
opuszczać. * Mat. 28, 28. 

48. Biada wam, Faryze- 
usze ! * że miłujecie pierwsże 
miejsca w bóżnicach ł pozdra- 
wiania na rynkach. "et %% 

44. Biada wam, uczeni 
w Piśmie * i Faryzeusze o- 
błudni! boście jako groby, 
których nie widać, a ludzie, 
którzy po nich chodzą, nie 
wiedzą o nich. © RK 


le całe 
SWleca 


 pozabijali, a wy budujecie 
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Rik odpowiadając pewien |1 przyczynę ma dawac do 
40. znawca, rzekł mu : Na- | mówienia o wielu rzeczach 
Zle . s A Ce s ERA 
gakonozna to mówiąc i nas | 54. Czyhajae nań i szuka- 


Jelu + s j 1 Si 
uczycie jąc, aby eo uchwycić z ust 


, 


Boś. on rzekł : i wam * za- | jego, żeby go oskarżyć. 
40. biada ! lbo- 
jada. a1DO 
znawcom j 

kono” poiężadie ludzi brze- ROZDZIAL XII. 
wiem z € tz | te 1 | I. Jezus każe się strzedz obłudy, niewłaśei - 

‘onami pieznosnemi, a sami wój obawy, łakomstwa, i pogańskićj troski, 
mi - sednym valcem swoim 1—34. II. Napomina do ezujności i wier- 
sie 1 Je ny Į . ka ności, 35—48. IH. Mówi 6 rozdwojenia jakie 


sprawi Ewaagielija, 49—33. IV. I o znakąch 
czasu, 54—59. 


JTEEDY, gdy się zeroma- 

dziło wiele tysięcy ludu, 

tak, iż jedni po drugich de- 

ptali, poczał mówić do ucz- 

niów swoich : naprzód strzeż- 

cie * się kwasu Faryzejskie- 
go, którym jest obłuda. 


, * Mat. 16,6. Mar. 8. 1%. 
2. Boć nie jest nie skryte- 
| go, coby * objawione być nie 
miało, ani tajemnego, czego- 
by się dowiedzieć nie miano. 


$ "or nie dotykacie. 
tych Prz i 28,4. = 15, 10. 


47. Biada wam ! że buduje- 
ie groby * proroków, 4 ojeg 
wiewasipozabijali T 

48. A zatém świadczycie, że 
sie kochacie W uczynkach oj- 
ców swoich ; albowiem Oni ich 


groby ich. pup | RAE 
49. Dlatego też 1 mądrość 
Boża rzekła: Poszlę do nich * 
proroków i Apostołów, a z 
nich niektórych zabiją 1 prze- * Job. 12, 22. Mat. 10, %, 
dadować będa; | 7" 5% | 8. Przeto, coście mówili w 
50. Aby poszukiwano od | ciemności, na świetle słysza- 
tego rodu krwi wszystkich | ne będzie, a coście do ucha 
proroków, która wylana Jest szeptali W komorach, głoszo- 
od założenia świata, ne będzie na dachach. ` 
51. Od krwi * Abla aż do| 4, A mówię wam, przyjacio- 
krwi Zacharyjasza, t który |łom moim: nie bójcie * się 
zginął między ołtarzem i | tych, którzy ciało zabijają, a 
świątynią ; zaiste powiadam | potóm nie maja, coby więcéj 
wam poszukiwać jéj będą Od | uczynić mogli. * Fai-37. Je. 18. 
Jodu tegos a GZ” | 15 ndk wskażę wam, kogo 
52. Biada wam, zakono- | się bać macie : bójcie się tego, 
znawcy ! boście wzięli klucz * | który gdy zabije, ma moc 
umiejętności; samiście nie | wrzucić do ognia piekielnego; 
weszli, a tym, którzy wnijść | zaiste powiadam wam, tego 
chcieli, zabranialiście, 18t.3,8. | gje bójcie. | 
58. A gdy im to mówił, po- 6. Czyliż pięciu wróbelków 
Częli nań uczeni w Piśmie i | nie przedają * za dwa pie- 
aryzeusze bardzo nastawać, | niążki ? wszakże ani jeden 
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z nich nie jest zapomniany | cie, astrzeżcie się ła 
przed obliczem Bożóm. i j 
* Mat. 10, 29. 


7. Owszem i włosy głowy * 
waszćj wszystkie są poli- 
czone. Przetoż się nie bójcie ; 
nad wiele wróbelków wyście 
zacniej si. * Luk. 21, 18. 

8. A mówię wam : ktokol- 
U me i przed ludź- | mówiąc: eóż uczynię, kiedy 

, tego i Syn człowieczy wy- : 


; A nie mam gdzie zgromadzić 
zna przed Aniołami Bożymi. T le zgromadzić 
> Mż 32. urodzajów swoich ? 


9. Ale ktoby się mnie za. | 18- I rzekł: to uczynię. 
parł * przed ludźmi, tego i rozwalę gumna swoje i wię. 
Ja się zaprę przed Aniołami | Esze pobuduję, i zgromadzę 
Bożymi. + Mar. 8, 38. 2 Tym. 2, 12. tam wszystkie urodzaje swoje 

10. I każdemu, ktoby mówił |! dobra swoje; 
słowo przeciwko * Synowi 19. I rzeknę duszy swojćj : 
człowieczemu, będzie odpu. | uszo ! masz * wiele dóbr 
szczono ; ale temu, ktoby złożonych na wiele lat ; od- 
przeciwko Duchowi Święte- | POCZMJZE, jedz, pij, bądź do- 
mu bluźnił, nie będzie od. | rój iii pęt wiec i 


* Mat. 12, 81, 82. Mar.8, 28. jo E G Se: 
puszczono. "ft, 12,513% Mar. 3, 28 20. Ale mu rzekł Bóg: o 


11. A gdy wodzić was będa * głupi! tćj POOR IDO, się 
do bóżnie, i do przełożonych, duszy twojćj od ciebie, a to, 
i dozwierzchności, nietroszcz- | 0S nagromadzii, czyj eż ý be- 
cie się, jak i cobyście ku zie ? ża 4 
obronie odpowiedzieć, albo | „21: Tak będzie i z tym, który 
cobyście mówić mieli. dla siebie skarbi, a nie jest 

* Mat. 10,10. Mar.18,11. | W Bogu bogaty. 
12. Albowiem Duch Święty | 22. I rzekł do uczniów 
nauczy was onćjże godziny, | swoich : dlatego powiadam 
co mówić macie. wam, nie troszczcie się * 0 

18. I rzekł mu jeden z | życie swoje,cobyście jedli, ani 
ludu: Nauczycielu ! powiedz | o ciało, czómbyście się przyo- 
bratu memu, aby się ze mną | dziewal. | "pieszej >> 
podzielił dziedzictwem. 28. Zacniejsze jest życie, 
14. A on rzekł mu: czło- | niż pokarm, a ciało, niż 
wiecze! któż mię postanowił | odzienie. 


sędzią albo dzielcą między | 24. Przypatrzcie się * kru- 


k 
gdyż nie na tóm, że ki 
wieie majętności, ; ; 
ka ŻE ajętności, ZJ wot jego 
16. I powiedział im pod 
bieństwo, mówiąc: u Bua 
go człowieka bogatego Rol 
obfity urodzaj przyniosło. 
17. I rozmyślał sam w sobię 
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. io Bóg żywi; o ileż | stępu niema, ani mól ni 

a PR i otokcie od pta- kroi "Żak.16,0. 1Tym.6,7. 
wy ZAC Js Job. 12,7. Ps. 147, 9. 34. Bo gdzie jest skarb 
wasz, tam będzie i serce 
wasze. 

II. 35. Niech będa prze- 
pasane biodra * wasze, i 
świece zapalone. "Piotet b. 

36. A wy bądźcie podobni 
ludziom oczekujaeym pana 
swego, aż wróci z wesela, 
aby, kiedy przyjdzie i zako- 
łacze, wnet mu otworzono. 

37. Błogosławieni słudzy 
owi, których, gdy przyjdzie 
pan, znajdzie czuwających. 
Zaprawdę powiadam wam, iż 
się przepasze, i posadzi ich u 
stołu, i przystapiwszy, będzie 
im służył. 

38. I jeśliby przyszedł o 
drugićj straży, i jeśliby o 
trzecićj straży przyszedł, i 
znalazł tak, błogosławieni są 
słudzy owi. 

39. A to wiedzcie, że gdyby 
* wiedział gospodarz, o któ- 
rój godzinie złodziej ma 
przyjść, czuwałby i nie do- 
puściłby podkopać domu swe- 


go. * Mat. 24, 43. 1 Tes. 5, 2. 
40. Przetoż * i wy bądźcie 
gotowi; bo o tój godzinie, © 
którój się nie spodziewacie, 
Syn człowieczy przyjdzie. 
* Mar. 13, 83. 

41. I rzekł mu Piotr: Pa- 
nie! do nasże mówisz to po- 
dobieństwo, czy też i do 
wszystkich ? 


AO 

ków : 
95, I któż z was * troskli- 
wie myśląc, może przydać do 


3 øo łokieć jeden ? 
wzrostu swego . fatio, %7. 


56. Jeżeli więc i najmniej- 
szój rzecz nie możecie, a 
muż się o inne troszczycie : 

27. Przypatrzcie się lilijom, 
jak rosną; nie pracuję, ani 

rzeda ; a powiadam wam, że 
ani Salomon w całćj sławie 
swojćj nie był tak przyodzia- 
ny, jak jedna z nich. 7 

28. A jeśli trawę, która dziś 
jest na polu, a jutro „będzie 
w piec wrzucona, Bóg tak 
przyodziewa, jakże daleko 
więcój was, o małowierni ! 

29. Wy tedy nie pytajcie 
się, eobyście jeść, albo pić 
mieli,i nie sięgajcie daleko 
myślami. 

30. Albowiem tego wszyst- 
kiego narody świata szukają ; 
ale Ojciec wasz wie, że tego 
potrzebujecie. 

81. Szukajcie raezéj kró- 
lestwa Bożego, a to wszystko 
będzie wam przydane. 

82. Nie bój się, maluczkie 
stadko ! albowiem się upodo- 
bało Ojeu waszemu dać wam 
królestwo. 

33. Przedawajcie * maję- 
iności swoje, i dawajcie jal- 
mużnę ; gotujcie sobie mie- 
szki, które niewiotszeją,skarb 


wami? Š oo RE o oM ar 
kom, iż nie sieja ani żną, 1 819 


w niebiesiech, któ i 
M5» 1 - A A BĘ ai siech, którego nie 
rzekł do nich: patrz- mają śpiżarni ani gumna, 4 ® 


42. A Pan rzekł : któryź 
ubywa, gdzie złodziej przy- 


tedy * jest szafarz wierny 1 


nmr 


| Mh 


"zzz 
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roztropny, którego pan posta- 
nowi nad czeladzią swoją, aby | dam wam, lecz rozd 
Im na czas wydawał żywność 


naznaczona ? * Mat. 4, 46. 


43. Błogosławiony sługa ów, 
którego, gdy przyjdzie pan 


jego, zastanie, że tak czyni; 


44. Zaprawdę powiadam 
wam, że go nad wszystkiemi 
dobrami swojemi postanowi. 

45. Ale jeśliby rzekł sługa 
ów w sercu swojóm : zwleka 
pan mój z przyjściem swojóm, 


1 począłby bić sługi i służe- 
bnice, a jeść, pić i upijać się, 

46. Przyjdzie pam owego 
sługi, dnia, którego się nie 
spodzieje, i godziny, którćj 
nie wie, i rozetnie go, i wy- 
znaczy mu część równą z nie- 
wiernymi. 

47, Ten zaś sługa, * który- 
by znał wolę pana swego, a 
nie był gotówi nie uczynił 
według woli jego, będzie 
mocno karany ; "BEA. 

48. Ale któryby nie znał, a 
uczynił rzeczy godne karania, 
mnićj będzie karany ; od każ- 
dego bowiem, komu wiele. 


rozpalił ? 
50. Aleć muszę być chrztem 
ochrzczony; i jakże mi teskno > 
az się to wykona! i 
5L Ozzy 
przyszedł * 


ziemi?  Bynajmnić: 
ynajmniój, powią. 
 Ojenię, 
52. Albowiem odtaq s: Ra 
pięciu w jednym domu ue 
dwojonych, trzech przecjyk, 
dwom, i dwuch przeciwk, 
trzem. 3 
58. Powstanie ojciec prz 
ciwko * synowi, a syn pa. 
ciwko ojcu, matka, przeciwko 
córce, a córka przeciwko 
matce, świekra przeciwko sy. 
nowój swojćj, a synowa prze. 
ciwko świekrze swojćj. 
* Mich. 7, 6, 


IV. 54. Mówił też i do ludu: 
gdy widzicie * obłok wscho. 
dzący od zachodu, zaraz mé- 
wicie: ulewa nadchodzi; i 
bywa tak. * Mat. 16, 2. 

55. A gdy wiatr wiejacy od 
południa, mówicie : upał bę- 
dzie ; i bywa tak. 

56. Obłudnicey ! postać ziemi 
i nieba umiecie rozpoznawać, 
a czasu tego jakże nie rozpo- 


| znajecie ? 


57. Dla czego i sami przez 


| się nie sadzicie, co jest spra- 
wiedliwe ? 


59. Powiadam ci: nie wyj: 


mniemacie, żem |dziesz stamtąd, pókibyś nie 
pokój dawać na | oddał doostatniego pieniążka. 
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ROZDZIAŁ RIII. | 8. Ale on odpowiadajac 

Te ietania sie, 1—5. | rzekł m : nie! r sai ZA. 

[Jezus WZYWA da: jo Tesi Ea. rzek u: panie. pozostaw je 


[I Podobin ienie niewiasty w sabat, 11—17. | JESZCZE 1 na ten rok, aż 
II1. UZ ź 


ze Puzyrównanio. królegin aSa a | okopię i obłożę gnojem; 
ziarna SO io zbawiony ? 23—30. VI. Od- | 9, A może przyniesie owoc, 
Aail Chrystusa na zawiadomienie, że Pe T E E 
Herod cite go zabić, 31—35. neps „J > P J J 
BYLI natenczas obecni tniesz. | a 
niektórzy, €O oznajmili 10. I nauczał w jednój bó- 
= Galilejczykach, których | żnicy w sabat. | 
krew Piłat pomięszał z ofia- TPŁ, Ft. A oto, była tam 
Saa wa niewiasta, która miała ducha 
64) A Jezus odpowiadając, | niemocy osiemnaście lat, a 
„zekł im : czy mniemacie, że była skurczona, tak, że się 
i Galilejczycy byli większy- | żadną miarą nie mogła roz- 
mi grzesznikami od wszyst- prostować. iiai 407 
kich innych Gralilejczyków, | 12. Tę, gdy ujrzał Jezus, 
że takie rzeczy ucierpieli ? 


Je 


| zawołał do siebie 1 rzekł jéj: 
3. Bynajmnićj, mówię wam ; | niewiasto ! uwolnionaś od 
ale jeśli nie upamiętacie się, | niemocy swojćj. Ą ; 
wszyscy tak samo poginiecie. 18. I włożył na nia ręce, I 
4. Albo osiemnastu owych, | zaraz rozprostowała się i 
na których upadła wieża w chwaliła Boga. AA 
Syloe i zabiła ich, czy mnie- | 14. Tedy | odpowiadając 
macie, że ci winniejsi byli od przełożony bóżniey, który się 
wszystkich ludzi mieszkają- bardzo gniewał, że Jezus w 
cych w Jerozolimie ? sabab uzdrawiał, rzekł do 
5. Bynajmnićj, mówię wam: | ludu : sześć dni jest, w które 
ale jeśli nie upamiętacie się, | * trzeba robić ; w te więe dni 
wszyscy podobnie poginiecie. przychodząc leczeie się, anie 
II. 6. I powiedział im to | w dzień sabata. 5 NS AS. 
podobieństwo: Pewien ezło- | 15. Ale mu odpowiedział 
wiek miał figowe drzewo za- | Pan i rzekł : obłudniku, czy- 
sadzone w winnicy swojćj, 1 | Jiż każdy z was* w sabat 
przyszedłszy, szukał na nióm | nio odwiązuje wolu swego, 
owocu, ale nie znalazł. albo osła swego, od żłobu, I 
7. Tedy rzekł do winiarza: | nie wiedzie, żeby go napoić ? 
oto, przez trzy lata przycho- *Tnk. 14,5 
zę i szukam owocu na tém | 16. A ta córka A brahamowa, 
drzewie figowóm, ale nie | która był związał szatan oto 
znajduję. Wytnijże je; bo | już osiemnaście lat, nie eii 
poeóż ziemie bezużyteczną | łaż być rozwiązana od tye 
czyni? i à więzów w dzień sabatu R 
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17. A gdy on to mówił, za- 
wstydzili się wszyscy prze- 
ciwnicy jego, a wszystek lud 
radował się ze wszystkich 
onych chwalebnych czynów, 
które wykonywał. 

IV. 18. I rzekł: do czegóż 
podobne * jest królestwo Bo- 
że, i do czegóż je przy- 
»*ównam ? * Mat. 18, 31. Mar. 4, 80. 31. 

19. Podobne jest do ziarna 
gorczycznego, które wziąwszy 
człowiek, wrzucił do ogrodu 
swego ;i rosło) stało się drze- 
wem wielkióm, a ptaki nie- 
bieskie czyniły sobie gniazda 
na gałęziach jego. 

20. I rzekł znowu : do cze- 
«óż przyrównam * królestwo 
Boże P * Mat. 15, 30. 

21. Podobne jest do kwasu, 
który ‘wziąwszy niewiasta, 
rozczyniła w trzech miarach 
aki, aż wszystko skisło. 

22. I chodził * po miastach 
i miasteczkach, nauczając i 
odbywajac drogę do Jerozo- 
limy. * Mat. 9, 35. Mar. 6, 6. 

V. 28. I rzekł mu pewien: 
Panie ! czy mało jest tych, 
którzy maja być zbawieni? a 
on rzekł do nich : 

24. Usiłujcie wejść przez 
ciasną * bramę ; albowiem po- 
wiadam wam: wielu będzie 
chcialo wnijść, ale nie będa 
mogl. * Mat. 7, 18. 

25. Skoro wstanie gospo- 
darz i zamknie drzwi, a po- 
czmiecie stać przede drzwia- 
=, kolatać we drzwi, mó- 

ać : panie, panie ! otwórz * 


. ak 


$. Łukasz, XIU. 


nam, tedy on odpowiada 


rzecze wam : nie wiem S 
jesteście. * Mat, SA 


26. Wtedy poczniecie m: 
wić: jadaliśmy przed SM 
czem twojóćm i piliśmy 3 5 
ulicach naszych nauczałęg 

27. A on rzecze : powiad 
wam, nie wiem skad jeste 
ście; odstąpcie odemnie * 
wszyscy, którzy czynicie nię. 
prawość. * Ls.6, 9. Mat, 25,4, 

28. Tam będzie płacz *; 
zgrzytanie zębów, gdy ujrzy. 
cie Abrahama, Izaaka i Ją. 
kuba, i wszystkich proroków 
w królestwie Bożém, a ga. 
mych siebie precz wyrzuco- 
nych. * Mat, 8, 11, 12, 

29. I przyjdą od wschodu i 
od zachodu, i od północy i 
od południa, i usiądą za sto- 
łem w królestwie Bożóm. 

30. A oto, są ostatni, któ- 
rzy * będa pierwszymi, a są 
pierwsi, którzy będą osta- 


an 


S > + Mat. 19, 80. r. 20, 16. 
tnimi. Mar.10,8L. O, 
VI. 34. Wtenże dzień 


przystąpili niektórzy z Fary- 
zeuszów, mówiące mu: wyjdź 
ipójdź stąd; bo cię Herod 
chce zabić. | 

82. I rzekł im: idźcie a po- 
wiedzcie temu lisowi: oto, 
wyganiam dyjabły, i uzdra- 
wiam dziś i jutro, a trzeciego 
dnia koniec mieć będę. |, 

33. Wszakże muszę dziś 1 
jutro i pojutrze odbywać 
drogę: bo nie może być, aby 
miał prorok zginąć nie W 
Jerozolimie, 


= 


Ś. Łukasz, XIV. 


Jerozolimo ! Tarass 

i ( która zabijasz ` KS 
s i kamionujeSZ „tych, 
W do ciebie bywają po- 
który jekroć chciałem zgro- 
sia ‘4 dzieci twoje, tak, jako 
oromadza kurczęta 
8 roje, BI d skrzydła, a oi 

ieliście. 

dh Otóż zostanie wam * 
dom wasz pustym. A za 
wde powiadam wam, że mig 
nje ujrzycie, aż Przyj > 
czas, gdy TZeCzecie: błogosła- 
mion, który t idzie sf 
niu Pańskim „ytieh. 3,112. t Ps. 118, 26. 


ROZDZIAŁ XIV. 


abat uzdrawia opuchłego 1—6. 

I Do pokory napomina, 7—11. III. Ubo- 

gich na uczty WZYWAĆ każe, 12—15. IV. Po- 

dobieństwo © wielkićj wieczerzy, 16—25. 

V. Co trzeba czynić, żeby pyć prawdziwym 
uczniem Chrystusa, 26—35. 


{ STAŁO się, gdy wszedł 
Jezus w dom jednego prze- 
dniejszego Faryzeusza w sa- 
bat, aby jeść chleb, że go * 
oni podstrzegali. P e: 

2. Aoto, człowiek pewien 
opuchły był przed nim. 

3. A odpowiadając Jezus 
rzekł do zakonoznawców, i 
do Faryzeuszów, mówiąc: 
* czy godzi się w sabat uzdra- 
wiać p * Luk. 6, 9. 

4. A oni milczeli. Tedy on 
ujawszy go, uzdrowił i odpra- 
wił, 

5. A odpowiadając rzekł do 
[8 ea Z was osieł 
ubo wół wpadnie w studnię, 
A sie go wyciągnie w 

abatu ? 


odpowiedzieć. 
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6. I nie mogli mu na to * 
* Mat. 22, 46. 


II. 7. Powiedział też i we- 


zwanym podobieństwo, (uwa- 
żając, jak przedniejsze miej- 
sca obiera), mówiąc do nich. 


8. Gdybyś był od kogo we- 


zwany na wesele, nie siadajże 
na przedniejszćm miejscu, 
aby czasem zaeniejszy nad 
cię nie był wezwany od niego; 


9. A przyszedłszy ten, któ- 


ry ciebie i onego wezwał, 
rzekłby tobie : daj temu miej- 
sce : 
zaczął siedzieć na ostatnićm 
miejscu. 


a tedybyś ze wstydem 


10. Ale * gdybyś był we- 
zwany, poszedłszy, usiądź na 
ostatniém miejscu ; aby, gdy 
przyjdzie ten, który cię we- 
zwał, rzekłtobie: przyjacielu! 
siądź wyżćj ; tedy będziesz 
miał cześć przed współsiedzą- 
cymi z tobą. PERNATAN 

11. Bo wszelki, kto siebie * 
wywyższa, poniżony będzie, a 
kto się uniża, wywyższony 


S * Job. 22, 29. Przyp. 29, 23. 
bedzie. Mat. 23,12. Łuk. 18, 14. 


III. 12. Mówił też i onemu, 
który go był wezwał : gdy 
wyprawiasz obiad albo wie- 
czerzę, nie wzywajże przyja- 
ciół swoich, ani braci swoich, 
ani krewnych swoich, ani są- 
siadów bogatych, żeby cię 1 
oni nawzajem nie wezwali, a 
tak stałaby ci się odpłata. 

18. Ale gdy wyprawiasz 
ucztę, wezwij ubogich, uło- 
mnych, chromych i ślepych, 

14. A błogosławionym bę- 


|=" 
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CE s Pre A A 
dzika Bo nie mają czóm ci opłotki, i przymuś 
odpłacić, ale odpłaeonóm ci |aby był napełni LJŚĆ 
będzie przy zmartwychwsta- | mój. "p dop 
niu sprawiedliwych. 24. „Albowiem 

15. A usłyszawszy to jeden | wam, że żaden z o 
ze współsiedzacych, rzekł | żów, którzy byli z 
mu : błogosławiony, który je | nie zakosztuje wie 
chleb w królestwie Bożóm. | jćj. 

IV. 16. A on mu rzekł: | 25.[ szło z nim wiele] 
czlowiek pewien wyprawił * |a obróciwszy się rzeki 
wieczerzę wielką, i zaprosił | nich : Nara da 
wielu:* Izaj.'25, 6. Mat. 22, 2. Objaw. 19,7. V. 26. Jeśli kto idzie yo 

17. I posłał sługę swego w | mnie, a niema w niena A 
godzinę wieczerzy, żeby rzekł | ojca swego, i matki, i sA 
zaproszonym : pójdźcie ! bo | dzieci, i braci, i sióstr Te 
już wszystko gotowe. iżycia swego, nie może p 

18. I poczęli się wszyscy co | uczniem moim. Mars % ZAC 
do jednego wymawiać. Pier- | 27. A ktokolwiek nie nies 
wszy mu rzekł: kupilem wieś, | krzyża swego, i nie idzie ra 
i muszę iść oglądać ją, pro- | mną, nie może być uczniem 
szę cię, miej mię za wymówio- | moim. 
nego. 28. Bo któż z was jest, któ. 

19. A drugi rzekł : kupiłem | ryby chcąc zbudować wieżę, 
pięć jaram wołów,i idę ich | pierwćj usiadłszy, nie obni. 
doświadczyć : proszę cię, miej | chował nakładu, czy ma to, 
mię. za wymówionego. ezćmby jéj dokończyć? 

20 Aimnyrzekł : żonępo-| 29. Aby czasem, gdy założy 
jadem, dlatego przyjść nie | fundament, a nie będzie móg! 
moge: dokończyć, wszyscy, którzyby 
21. A wróciwszy się ów | to wiedzieli, nie poczęli się 
sługa, oznajmił to panu swe- naśmiewać z niego, 
mu. Wtedy rozgniewawszy | 30. Mówiąc : ten człowiek | 
się gospodarz, rzekł słudze | począł budować, a nie mógł 
swemu: wynijdź prędko na | dokończyć. | 
ulicęi na drogi miejskie, a| 31. Albo, który król jadąc 
ubogich, i ułomnych, i chro- | na wojnę, potykać się z dru- 
mych, i ślepych wprowadź tu. | gim królem, pierwój usiadłszy, 
22. I rzekł sługa : panie! | nie radzi się, czyby mógł M 
stało się, jakeś rozkazał, a | dziesięć tysięcy potykać SIę 
p miejsce jest. z tym, który we dwadzieści8 
an pasie. sleni | trago: lato qpa? A 

AŻ 1 gı i między | mu? 


Powiadan 
Wych Me, 
aproszeni 


S. ŁUKASZ, XV. 13: 


A jeśli nie, to, gdy tam- | zemną; bom znalaz! ow 
JE. gżcze jest daleko, wy- | swoja, która była zginęła. 
87 U , $ . | 5 y- W s 
BD ySZY posłów do niego, | 7. r OW iadam wam, że taka 
pó” «ałkój | bedzie radość w niebie z je 
rogi o poKÓJ: Ais. eo pr i l, > 
Pog Tak i każdy z was, kto- | dnego grzesznika, który si 
š e nie wyrzekł wszystkich upamięta, więcćj niż z dzie- 
Y aosi swoich, nie może | więdziesięciu dziewięciu spra- 
ajg i wiedliwych, którzy niepotrze- 


6 uczniem morm. +08 
34 Dobra jest sól ; lecz jeśli 
* gó jetrzeje, czemze ją 
ećl maas. 
aprawić : 
35 Nie przyda się anı do 
ziemi, ani do gnoju, ale ja 
rzucają. Kto ma 


recz wy > 
uszy KU słuchaniu, miecnaj 


głucha. 
ROZDZIAŁ XV. 


J Podobieństwo: 0 zgmbionćj owcy i o zgu- 
bionym gros 


Luk. 5, 91, 32. 


buja * upamiętania. ` 

8. Albo, która niewiasta ma- 
Mar.0,50. | jąc dziesięć groszy, jeśliby 
straciła grosz jeden, nie za- 
pala świecy, i nie umiata 
domu, i nie szuka z pilmościa, 
aż znajdzie? 

9. A znalazłszy, zwołuje 
przyjaciółki i sąsiadki, mó- 
wiąc : radujcie się zemną; 
albowiem znalazłam grosz, 
którym była stracida. 

10. Tak, powiadam wam, 
będzie radość przed Anioła- 
mi Bożymi z jednego grzesz- 
nika, który się upamięta. 

II. 11. I nadto rzekł ; ezło- 
wiek pewien miał dwuch sy- 
nów, 

12. I rzekł młodszy z nich 
3. I powiedział im to po- | ojcu: ojcze! daj mi dział ma- 
dobieństwo, mówiące : jetności na mnie przypada- 
4. Któryż z was człowiek, | jący. I rozdzielił im maję- 
mając * sto owiee, i straci- | tność. ! 

NIY jedną z nich, nie zosta- | 13. A po nie wiełu dniach, 
wia onych dziewiędziesięciu | zebrawszy wszystko ów 
dziewięciu na puszczy, i nie | młodszy syn, odjechał w GA- 
idzie za tą, która zginęła, do- | teka krainę, 1 rozproszył tam 
póki jéj nie znajdzie?” "+82. | majętność swoją, żyjąc roZ- 

ð. A znalazłszy kładzie ją | pustnie. 
na ramiona swoje, radującsię. | 14. A gdy wszystko potra- 
Ka I przyszedłszy do domu, | cił, stał się głód wielki w 
zwoluję przyjaciół, i sąsia- | onćj krainie, i on począł nio» 
ów, mówiąc im : radujeie się | dostatek cierpieć. 


za, 1-10. M. Podobieństwo 0 
marnotrawnym. synu, 11—32. 


J PRZYBUIZATI się do 
niego wszyscy * celnicy i 


grzesznicy, aby go słuchać. 
+ Mat. 9, 18. Mar. 2, 17. | 


92 Tszemrali Faryzeusze 1 
uczeni w Piśmie, mówiąc : ten 
grzeszników przy jmuje 1 jada 
z mimi. 


| a 
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15. I poszedłszy, przystał | nał był, i znal: 
do jednego z obywateli onćj | częli się weselic 
krainy, który go posłał na i 
pola swe, aby pasł świnie. na polu; a gd 80 by 
46.1 pragnął rapełnić | zbliżył się kuj. I chode, 
brzuch swój omłótem, który | szał muz Wi, ush 


brzuch swój. ) yke i tańca.” W. 
jadały świnie; z í 30 Se; 
jadały nie ; ale mu nikt| 26. I zawoławszy 


zł Sie. ; 

$ é. 03 1 

25. A starszy syn j 
Jeo 


p 


0. 


nie dawał. ze sług, pytał s; edn 
WA redi ome uor o eT aGięnco.żo a i 
i wszedłszy w siebie | 27. A on mu „Jest, 


rzekł: jakże wielu najemni- | brat twój przyszedł (0 


ków ojca mego ma dosyć | twój zabił one ee jcie, 
e 1] ń ` . i e a 
chleba, a ja od głodu ginę! | że go zdrowym dostał cieję 


18. Wstawszy tedy, pójdę | 28. I rozgniewał się ; 
do ojea swego i rzeknę mu: | chciał wnijść ; ale sa NJ 
ojcze ! zgrzeszyłem przeciw- | wyszedłszy prosił go AE 
ko niebu i przed tobą. 29. A on odpowiad | 

19. I nie jestem godzien | rzekł ojcu : oto, przez W 
więcój nazywać się synem | lat służę ci, i nigdym H 
twoim, uczyń mię jako je- | przestąpił przykazania a 
dnego z najemników swoich. | go; a mnieś nigdy nie di 

20. Wstawszy tedy, szedł koźlęcia, abym się z przyja. ' 
do ojca swego. A gdy je- | clólmi swoimi weselił. i 
szcze * był opodal, ujrzał go | 30. Ale gdy przyszedł tm 
ojciec jego, i użaliwszy się, | SJM twój, który pożarł m. 
przybiegł, a rzuciwszy się mu jetność twoją z wszeteczni. 
na szyję, pocałował go. cami, zabiłeś mu one tuczne 

2 z Efez. 2, 13. ciele. 

24. I ręki mu Aaa ojcze!| 31. A on mu rzekł: sym! 
zgrzeszyłem przeciwko nie ś 
; ARA la a if a tyś zawsze ze mną, a wszyst. 
stem godzien nazywać się 
synem twoim. i 


ko co moje, twojém jest. 

82. Lecz trzeba było wese- 
0 AMS MW lić się i radować, że ten brat 
RS swoi w IZE 0 | twój umarł był, a znowu ożył, 4 

pe : przynieście naj. | i zginął był, a znalazł się. 
P e eela Lobleczcie goi | |. ROZDZIAŁ WIE 

dajcie pierścień g . 

1 A na no k reke J®go, I. Podobieństwo o niesprawiedliwym %4 
28. I : pl Jego. farzu, 1—13. II. Jezus przemawia so z y 
Žo. przywiódłszy one tu- chających go Faryzeuszów, 14—18. IL. 


a > NE: dobieństwo o bogaczu i Łazarzu, 10-31. 
czne c da g 
"SE alk 1 jedząc MW też i. do ucznić 
24 Abon „swoich : był pewien czlo- | 
ra owiem ten S n 2. s : Ę ; i 
umarł był, i zno yn mój | wiek bogaty, który miał 574 
A wu ożył ; Ze1- | farza, a ten był oskarżony 
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„ed nim, jakoby rozpra- 10. Kto wierny jest w ma- 
| łóm, i w wielu wiernym jest; 


F a jego. 
szal dobra ] D 5 „8 rzekł a kto WI além NIESDTAWI mjr 
9 A zawoławszy g0, EKA | & M mai pmiesprawieaii- 


cóż to słyszę © tobie? | wy, i w wielu niesprawiedir- 


T rachunek Z szafarstwa | wym jest... | 

swego ; albowiem Już więcój | 11. Jeżeliście: tedy wW ma- 

nie będziesz mógł być szafa- | monie niesprawiedliwe wier- 
ŻEM. | nymi nie byli, prawdziwą któż 
3. I rzekł ów szafarz sam | wam powierzy ? | 
w sobie: cóż uczymę, gdyż | 12. A jeśliście w cudzém 


an mój odbiera odemnie | wiernymi nie byli, któż wam 
szafarstwo ? Kopać nie mogę; da to, co jest wasze ? l 
żebrać się wstydzę. 13. Zaden sługa nie może * 
4. Wiem, co uczynię, żeby | dwom panom służyć, „gdyż 
przyjęli mię do domów swo- albo jednego będzie miał w 
ich gdy będę złożony z sza- | nienawiści, a drugiego będzie 
farstwa. miłował; albo się jednego 
5. Zawoławszy tedy do sie- | trzymać będzie, a drugim po- 
bie każdego z dłużników pana gardzi; nie możecie Bogu 
swego, rzekł pierwszemu : służyć i mamonie. *%at o= 
ileś winien panu memu ? II. 14. A słuchali tego 
6. A on rzekł: sto barył | wszystkiego i  Faryzeusze, 
oliwy. I rzekł mu : weźmij | którzy byli chciwi, i naśmie- 
zapis swój, a siadlszy prędko, | wali się z niego. 
napisz pięćdziesiąt. 15. I rzekł im: wy to jeste- 
7. Potem drugiemu rzekł : | ście, którzy sami siebie uspra- 
aty ileś winien? A on mu | wiedliwiacie przed ludźmi, 
rzekł : sto korcy pszenicy. | ale Bóg zna * serca wasze ; be 
I rzekł mu: weźmij zapis |eo jest u ludzi wyniosłóm, 
swój, a napisz osiemdziesiąt. | obrzydliwością jest przed 
PIRI! pochwalił pan sząfarza Bógiemy Pyp io aaa 
niesprawiedliwego, że roz-| 16. Zakon i prorocy aż * do 
tropnie uczynił ; bo synowie | Jana; a od tego czasu kró- 
tego świata roztropniejst SĄ | |estwo Boże opowiadane by- 
nad syny światłości w rodzaju | wa, i każdy się do niego 
SWO1m. f gwałtem ciśnie. * Mat. 11, 12, 13. 
9. I Ja wam powiadam :| 17, I łatwićj jest niebu * 
czyńcie sobie * przyjaciół Z |; ziemi przeminąć, niżeli je- 
mamony niesprawiedliwości, dnój kresce zakonu upaść. 
aby, gdy umrzecie, przyjęli 0,0 * 1a8i.40,8. 
was do wiecznych przyby- | 18. Wszelki, który opuszcza 
tków. * Mat. 6, 20. r. 19, 21. 1 Tym. 6, 18. * żonę swoją, a mną pojmu- 


|. 
| 
$ 
| 
| 


i 
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je, eudzołoży ; a kto od męża 
opuszczoną pojmuje, cudzo- 
łoży. * Mat. 5, 52. r. 19,9. 1 Kor.7, 10. 
III. FOA był pewien czło- 
wiek bogaty, który się obłó- 
czył w szkarłat i w bisior, i 
używał na każdy dzień hoj- 
nie. 
_20. Był też pewien żebrak, 
imieniem Łazarz, który leżał 
u wrót jego owrzodziały, 

21. Pragnąc być nasycony 
z odrobin, które spadały ze 
stołu bogacza ; ale i psy 
przychodząc lizały wrzody 
Jego. 

22. I stało się, że umarł ów 
żebrak, i poniesiony był przez 
„Amiołów na łono Abrahamo- 
we ; umarł też i bogacz, i po- 
grzebiony był. 

28. A w piekle, podniósłszy 
czy swoje, gdy był w mę- 
kach, ujrzał Abrahama zda- 
leka, i Łazarza na łonie jego. 

24. Tedy zawoławszy, rzekł : 
ojcze Abrahamie ! zmiłuj się 
nademną, i poszlij Łazarza, 
aby umoczył koniec palca 
swego w wodzie, i ochłodził 
język mój, bo męki cierpię * 
w płomieniu tym. 7,j8" Mar o, 44. 

25. I rzekł Abraham : synu! 
wspomnij, żeś ty „otrzymał 
„dobro swoje za życia swego, 
a Łazarz podobnież złe ; a te- 
raz oh ma pociechę, a ty męki 
cierpisz. ć 

26. A prócz tego wszystkie- 
go między nami i wami ot- 
chłań wielka jest utwier- 
dzona, aby ci, którzy chcą 


Ś. Łukasz, XVI. XVIL 


stąd przejśćdo was, ni 
ani owi stamtąd pr 
nas. 

27. A on rzekł: i 
tedy ojcze! abyś go poły W 
domu ojca mego : i 

28. Albowiem mam 
braci, aby im dał świad 
żeby też i oni nie przy 
to miejsce męki. 

29. I rzekł mu Abraham. 
maja Mojżesza i * proroków 
niechże ich słuchają. * lani, sa 

30. A on rzekł: nie, a] 
Abrahamie! ale gdyby kto 
z umarłych poszedł do nich, 


e mogl: 
zejść d 


Pięcą 
ectwo, 


 upamiętają się. 


81. I rzekł mu: jeżeli Moj. 
żesza 1 proroków nie słuchają 
tedy, choćby też kto zmar. 
twychwstał, nie uwierzą. | 


ROZDZIAŁ XVIL 


I. Pan mówio zgorszeńiach. 1—2. II. Każe 
odpuszczać winy, 8 —5. III. Naucza o 
mocy wiary i e uczynkach, 6—10. IV. TU- 
zdrowienie dziesięciu tredowatych, 11—19. 
V.O przyjściu królestwa Bożegoiprzyjściu 
Pańskićm na sąd, 20—87. 

RZEKŁ do uczniów : nie- | 
możliwą. * jest rzeczą, aby 
obrażenia przyjść nie miały; 
. 2 

ale biada temu, przez którego | 

przychodzą ! * Mat. 18,7. Mar.9, 4 | 
2. Lepiéjby mu było, a07 | 

kamień młyński zawieszony i 

był na szyi jego, i wrzucony 

był w morze, niż żeby mi 

zgorszyć jednego z tych m% 

łych. l 
TI. 3. Miejcież się na pić | 

czy. A. jeśliby zgrzeszył > f 

przeciwko tobie brat two) 


 pasawszy się, służ mi, aż się 


URE Mia r ą 
"80 miasteczka, zabiegło 


| ah 
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go ; a jeśliby się upa- | mu drogę dziesięciu meżów 
strofu) £ 44 mu. |trędowatych, którzy stan 
otal, odpuść 5. t Mar.11,%. | zdaleka. xi 
Moj. 10,17. Mati e, ERAWAN zdaleka. Aon | 
4. A choćby siedem. PAS | 18. A ci podniosłszy głos 
dzień zgrzeszył PI tzień do | swój, rzekli : Jezusie, Nau- 
bie, i siedemkroć pp ZL N M | czycielu! zmiłuj się nad 
cjebie się nawróci, KOP WARTE | nami. | 
żal mi tego, Pow: P | 14. Których ujrzawszy, 
5. Irzekli Apostoiowie LA- |yzęłł im: idźcie, ukażcie * 
nu: przyanoś Nam wiary. . |się kapłanom. I stało się, 
rrr. 6. A Pan rzekł : ii (gdy szli, że zostali oczy- 
byście mieli * wiarę Jako | szezeni. "a 


ziarnko gorczycy, u. rzekli 
temu drzewu leśnćj figi; wy- 


usłuchałoby 


* Mat. 17,.20. 


15. Jeden zaś z nich ujrza- 
wszy, że został uzdrowiony, 
wrócił się, wielkim głosem 
chwalac Boga; 

16. I padł na oblicze swoje 
u nóg jego, dziękując mu; 
a był to Samarytanin. 

17. A Jezus odpowiadające, 
rzekł: czyż nie dziesięciu 
zostało oczyszezonych, a dzie- 
więciu gdzie ? 

18. Nie znalazł się żaden, 
któryby wrócił i dał chwałę 
Bogu, tylko ten eudzozie- 
miec. 


rwij się Z 
sie W. morze, 
WAS. j 

7. A któż z was, mając 
sługę orzącego albo pasącego, 
rzekłby natychmiast doniego, 
gdy wróci Z pola: pójdź i 
usiądź u stołu ? 

8, Ale czyż nie powie mu: 
nagotuj mi wieczerzę, a prze- 


najem i napiję, a potem 1 ty 
jedz i pij? 

9. I czy dziękuje słudze| 19. I rzekł mu: wstań, idź, 
owemu, że uczynił to, co mu | wiara twoja uzdrowiła cię. 
rozkazano ? Nie zdaje mi się. | V. 20. A będae pytany od 

10. Także i wy, gdy uczy- | Faryzeuszów, kiedy przyj- 
micie wszystko, co wam roz- | dzie królestwo Boże, odpo- 
kazano, mówcie: sługami | wiedział im i rzekł : nie 
meużytecznymi jesteśmy, bo | przyjdzie królestwo Boże z 
cosmy powinni byli uczynić, | postrzeżeniem ; 

W niliśmy. 21. I nie powiedzą : oto tu, 

AV. 11. I stało się, gdy | albo oto tam jest, albowiem 
ja Jerozolimy, że prze- | oto królestwo Boże wewnątrz 
dzi środkiem Samaryi i | was jest. | 

yi lei. 22. I rzekł do uczniów: ` 

A przyjdą dni, że będziecie pra- 


gdy wchodził do je- 
gnęli widzieć jeden dzień 


i 


w 


T dA. a! 


> 


a 5. Luxasz, XVII. XVIII. 
z dni Syna człowieczego, ale | 38. Ktokolwiekb 
kby cha; 


S. Fwkasz, XVIII. 
oglądać nie będziecie. 
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AR OR chować życie sw y lal ta wdowa, pomszczę się | do domu swego, więcćj niżeli 
23. I rzeką wam: oto tu, je; a ktokolwiekb e: n stt K7 gdy jéj aby 2a ostatek | tamten ; albowiem każdy kto 

cy | x% . 5 + j tery 3) a 

albo * oto tam jest ; ale nie | zachowa p. 


chowa je. * Mat inab wek 
34. Powiadam wap 38 
24. Albowiem jak błyska- AAS jed J 
wiea, błyskajae od jednéj | dzie, a dr a UB 
strony pod niebem aż do dru- 
gićj pod niebem, świeci: tak 
będzie i Syn człowieczy w 


f s * aiohi wyższą bedzi i 
zyszedlszy, nie targnęła się | siebie EET SETANE 
przy: z | niżony, a kto się uniża, będzie 
nie. | oomożawany *100.3%%,Prryp.10, 6, 
ga "Rzekl tedy Pan : słuchaj- | wywyższony. Mat. 23,12. Lak. 14, It. 
» co mówi niesprawiedliwy III. 15. Przynoszono też * 
SAA | do niego i dzieci, aby się ich 
> G TIVA CE t- X E M | < 4; r 7 ric ieli 
8 E a pog czyliż * się nie | dotykał; eo gdy wiózieh To 
i krzywdy wybranych | czniowie, gromili ich." memm 
Jomse ch lego | 
P voich, wołających do niego 
swoic 


AB? Naa SKG 
chodźcie, anı SIę za nimi uda- 
wajcie. * Mat. 24, 23. Mar. 15, 31, 


_85. Dwie mleć hea. Mai ta g, 
jedna wzięta bedzie 


5. Ale Jezus przywoławszy 

ć > A drugą ak: hociaż im s WŚ Ee: dziate 

dzień swój. zostawiona. SB modnie i w nocy; oaz 44 je, rzekł: dopuśćwie dziate- 

25. Ale pierwéj musi * wie- 86. Dwuch będzie na ról długo zwleka: czkom przychodzić do mnie, a 
} , y 


le ucierpieć, i być odrzuco- 


nym od narodu tego. Mat- 16,71. 


26. A jak było za dni * Noe- 
go, tak będzie i za dni Syna 


A *1 Moj. 6, 5. Mat. 24, 37. 
człowieczego: "1 Wp egat 4,37 


27. Jedli, > żenili się i za 
mąż wychodziły aż do onego 
dnia, którego wszedł Noe do 
korabia, i przyszedł potop, i 
wytracił wszystkich. 


jeden będzie wzięty 
zostawiony. 


87. A odpowiadając rzekli 
mu : gdzież Panie? A on in 
rzekł : gdzie będzie ściery 
tam się zgromadzą i orły. ` 


ROZDZIAŁ XVIII 


I. Podobieństwo o niesprawiedliwym sędziu 
1-9. II. O Faryzeuszu i celniku, 10-14, 
III. Jezus przywołuje dzieci, 15-y, 
IV. Rozmawia z księciem o zbawieniu, 18- 
30. V. Mówi o męce i śmierci swojćj, 31-- 
84. VI. Uzdrowienie ślepego, 35—43. 


28. Podobnie też jak dzia- POWIEDZIAŁ im też 
ło się za dni Lotowych, jedli, podobieństwo o tém, że 


pili, kupowali, przedawali, | sję zawsze modlić potrzeba, 
szczepili, budowali. ; 
29. Ale dnia tego, gdy * 


g. Powiadam wam, że się I. 
mści krzywdy ich rychło. Ale i 
gdy przyjdzie A ak Boże. 
czy znajdzie wiarę na ziemi! | 17. Zaprawdę powiadam 

9. Powiedział też 1 do nie- | wam : ktobykolwiek nie przy- 
których, którzy ufali sami | jął królestwa Bożego jako 
w sobie, że byli sprawiedli- | dzieciątko, nie wnijdzie do 
wymi, a innych za nie mieli, | niego. 
to podobieństwo : 


4 drugi 


? IV. 18. I pytał go * pewien 
TI. 10. Dwuch ludzi weszło | książę, mówiąc : Nauczycielu 
do świątyni, aby się modlić, | qobry ! co mam czynić, abym 
jeden Faryzeusz, a drugi cel- | odziedziczył żywot wieczny ? 
nik. | * Mat. 19, 10. Mar. 10, 17. 

11. Faryzeusz stanąwszy, | 19. I rzekł mu Jezus : cze- 


: > ZY, | r > BeTa 
. 2 *R : obie modlił: mu mię zowiesz dobrym : 
* a nie ustawać, * pz jj, Hu. tak się sam w 8 


6, 18, 1 Tess: ön F 
1 Tym. 2, 1. 


wyszedł Lot z Sodomy, spadł 


jako deszcz ogień z siarką 
z nieba, i wytracił wszystkich. 


* 1 Moj. 19, 24, 25. 
30. Tak też będzie w on 
dzień, którego 


wieczy objawi. 


je zabrać; a kto na roli, niech | Ale potóm rzekł sam w sobie: 


się także nie wraca nazad. 


2. Mówiąc : był pewien sę 
zia w jednóm mieście, który | 


się Boga nie bał, i człowieka 
się nie wstydził. 
3. Byla też pewna wdowa 


się Syn czło- | w tómże mieście, która przy- | 


chodziła do niego, mówiąć: 
31. Onegoż dnia, kto będzie | pomścij się krzywdy mojej: 
na dachu, a naczynia jego w | nad przeciwnikiem moim. 

domu, niech nie zstępuje, aby | 4. Lecz on długo nie chcial. 


chociaż się Boga nie boję! 


82. Pamiętajcie na żonę * | człowieka się nie wstydzę, 


Lotowa. *1 Moj. 19, 26. 
b 


5. Wszakże, iż mi się uprzy" | 


A 


Boże! dziękuję c1, żem me | 


jest jak inni ludzie, drapieżni, 
niesprawiedliwi, _ eudzoło- 
żnicy, albo jak i ten celnik. 

12. Poszczę dwa razy w ty- 
dzień ; daję dziesięcinę ze 
wszystkiego co mam. 

18. A celnik, stojąc z daleka, 
nie chciał i oczu swych pod- 
nieść w niebo, ale się bił w 
piersi swoje, mówiąc : Boże! 
bądź miłościw mnie grze- 
sznemu. 


Nikt nie jest dobrym, tylko 
jeden, Bóg. b 

20. Przykazania znasz ? Nie 
* eudzołóż, nie zabijaj, nie 
kradnij, nieświadcz fałszywie, 
czeij ojca f swego i matkę 

= +92 M. 20,13. Rzym. 13,9. 

SWOJĄ. +Syr.3, 1. Efez. 6,2. 

21. A on rzekł : tegom 
wszystkiego przestrzegał od 
młodości swojój. 

99. Co usłyszawszy Jezus, 
rzekł mu : jeszcze jednego cl 
niedostaje; wszystko, C0 MASZ 


14. Powiadam wam: ten sprzedaj i rozdaj ubogim, 3 
odszedł usprawiedliwionym | będziesz miał skarb w niebie; 


10 
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MNA. 
L 


59 
+5. A: on. usłyszawszy to, 


wielce się zasmucił ; bo był 
bardzo bogaty. 

24. A gdy go. Jezus ujrzał 
wielce zasmuconym, rzekł : 
jakże trudno * tym, co pie- 
niądze: maja, wnijść do kró- 
lestwa Bożego! “Mat. 19, 23. 

25. Albowiem łatwićj jest 
wielblądowi. przejść przez u- 
clio; igielne, niż. bogatemu 
wnijść do królestwa Bożego. 

26. Tedy rzekli ci, którzy to 
słyszeli : 1 któżżmoże być zba- 
wionym ? 

_27., Ale on rzekł: co niemo- 
Zliwe jest u * ludzi, możliwe 
jest u Boga. qm Oei 

28. I rzekł Piotr: oto my 
opuściliśmy wszystko, a po- 
szliśmy za tobą ; 

29. A on: im rzekł: zapra- 
wde powiadam: wam, że nie- 
masz * nikogo, coby opuścił 
dom, alborodzieów,albo braci, 
albo żonę, albo dzieci dla kró- 
lestwa Bożego, UA ALSO 

30. Któryby niewziął daleko 
więcój wtym czasie, a w przy- 
szłym wieku żywota wiecz- 
nego: 

V. 81. A wziąwszy z sobą*o- 
nychdwunastu, rzekł im: oto, 
idziemy do Jerozolimy, a wy- 
pełni się wszystko, eo napisa- 
no przez proroków t o Synu 
ezławieczym, " Mt 2 15. 1 Ps:22,7, 

82. Bo będzie wydany po- 
ganom, i będzie wyśmiany, i 


zeiżony,1 uplwany ; 


S. Zorasz, XVIII. XIX. 
a przyszedłszy tu, idź zal 


| 38. A ubiczowawsz 
| go; ale dnia trze 
| twychwstanie. 
34. Lecz oni nie z t 
| zrozumieli, i było t 
| zakryte Przed nimi, i ni 
wiedzieli, co było mówion i 

VI. 85. I stało się, że Be 
* przybliżał. się do J erychą, 
ślepy pewien siedział bog 

52 1 podle 
drogi żebrząe. * Mar. 10, 4, 

36. A usłyszawszy, że lud 
przechodzi, pytał, eo to jest? 

37. I powiedziano mu, żę 
Jezus Nazareńskiprzechodzi. 

38. I zawołał, mówiąc : Je. 
zusie, Synu. Dawida ! zmiłuj 
się nademną. 

39. A ci, eo szli wprzód, gro. 
mili go, aby. milczał. Ale on 
tém więcćj wołał : Synu Da. 
wida! zmiłuj się nademną. 

40: A. Jezus stanawszy ka. 
zał go przywieść do siebie; 
a gdy się przybliżył, pytał 
go, mówiąc : 

4d. Co chcesz, abym ci u- 
ezynił ? A on: rzekł: : Panie! 
abym. przejrzał. 

42. A. Jezus mu rzekł: 


RU zabiją 
ciego zma 


Zmar 


ego nie 
©. slowo 


przejrzyj, wiara twoja uzdro- 


wiła, cię: | ZR 
43. I zaraz przejrzał, i szedl 
za nim wielbiac: Boga. (0 
wszystek lud: widząc, dal 
chwałę: Bogu. 
ROZDZIAŁ XIX. 


I. Jezus w domu Zacheusza, 1—11. IL. Bo 
bieństwo o człowieku, który BRO 
wierzył pieniądze, 12—28. IIT wjazd m. 
do Jerozolimy, 29—44. IV. Wygnanie prz 
kupniów z świątyni, 45—48. 


- JEZUS wszedłszy, prze 
- chodzil przez Jerycho. 


OGNIE ODB 


|< 


O. ŁUKASZ, XIX. 


9, A. oto był mąż imieniem | 
Zacheusz, przełożony nad cel- | 
f który był bogaty. | 
heja} widzieć Jezusa, | 
lecz nie mógł | 


bo był małego | 


nikami, 
3. I ch 
kto on jest ; 
przed ludem, 
wzrostu. szk 
4, I pobiegłszy naprzód, | 
wszedł na drzewo leśnćj figi, 
aby 8° ujrzeć; 
miał przechodzić. 


człowiek * rodu szlach s 
go, pojechał w daleka kraina 
żeby otrzymać dla siebie kré. 
lestwo, i wrócić się. "yz == M 

13. I przywoławszy dziec- 
sięciu sług swoich, dał im 
dziesięć grzywien, i rzekł do 
nich : róbcie niemi aż przy- 
jadę. 


bo tamtędy | 14. Lecz obywatele jego 


mieli go w nienawiści, i wy- 


5. A gdy przyszedł na ono | prawili za nim poselstwo, mó- 
miejsce, Spojrzawszy Jezus | wiąc : nie chcemy, aby tem 
o . 


w górę; ujrzał go, | do 
niego : Zacheuszu ! „zejdź 
śpiesznie ; albowiem dziś mu- 
sze stanąć w domu twoim. 

6. I zszedł śpiesznie, 1 przy- 
jał go Z radością. 

7. A widząc to wszyscy, Sze- 
mrali, mówiąc : u człowieka 
grzesznego gospodą stanął. 

8. A przystąpiwszy Zache- 
usz, rzekł do Pana : oto, Pa- 
nie,polowęmajętnościswoich 
daję ubogim, a: jeślim kogo 
w czóm podszedł, oddaję w 
czwórnasób. 

9. I rzekł mu Jezus: dziś 
stało się zbawienie domowi 
temu, dlatego, że i on jest sy- 
nem Abrahamowym. 

10. Bo przyszedł * Syn czło- 
wieczy, aby szukać i zbawić, 
co zginęło. * Mat. 18, 11. 1 Tym. 1, 15. 


1 rzekł do | królował nad nami. 


15. I stało się, gdy wrócił 
otrzymawszy królestwo, że 
rozkazał do siebie przywołać 
sług onych, którym był dał 
pieniądze, aby się dowiedzieć, 
co który zarobił. 

16. Tedy przyszedł pierwszy, 
mówiąc : panie! grzywna two- 
ja dziesięć grzywien przyro- 
biła. 

17. I rzekł mu: dobrze, słu- 
go dobry! żeś był nad małćm 
wierny, miójże władzę nad 
dziesięciu miastami. 

18. Przyszedł i drugi, mó- 
wiąc : panie! grzywna twoja 
pięć grzywien zrobiła. 

19. Rzekł itemu : i ty bądź 
nad. pięciu miastami. 

20. A trzeci przyszedł, mó- 
wiąc : panie! oto, grzywna 


u. A gdy oni słuchali tego, 
mówiąc daléj, powiedział im 
podobieństwo, dlatego, że był 

lizko Jerozolimy, i że oni 
mniemali, iż sie wnet kré- 
lestwo Boże ma objawić. 

U. 12. Rzekł tedy : pewien 


twoja, którą miałem schowa- 
na w chustce ; 

21. Bom się bał ciebie, żeś 
człowiek srogi ; bierzesz, cze- 
goś nie położył, a żniesz, cze- 
goś nie posiał. 

22. Tedy mu rzekł : z usb 
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i S. Łukasz, XIX 
twoich * sadzę CIę sługo ZW SO anias 
Wad ea e EUSO ZY ! | Jecie? tak Mu 

; OS, zem Ja jest czło- | go potrzebuż 
wiek srogi, który biorę, cze on ak uje. 

TER ; TONTE .. Odszedłszy tedy a: 
80m nie położył, a żnę, cze- rzy byli posł J tedy ej, ktę. 
gom nie posiał, * Mat. 12, 87. ih y '; T znaleźli, jak 

23. Czemużeś więc nie od- 38 M M o 
| = -E . Sdy ONI odwiayyw.t 
dał pieniędzy moich do ban- | osle, rzekli panowi azywali 
i r aja przyszedłszy, ode- | nich : dla czeso 4 J zę do 

ays Je, z lichwą. ośle ? , % sujecię 

stali ; RAA Ne: A A oni powiedzieli: Pan 

PA Rek. e50 te | 80 potrzebuje. i 
SE W uż „dajcie temu, któ- | 35. I przywiedli je do * Je. 
JE 2 PB "ma | je na ono oślę, wsadzili Je- 

Ziesięć grzywien.) zusa na nie. * Jan, 12, 14. 

70. Zaprawdę powiadam | 36. A gdy on jechał, slali 
wam, że każdemu, * który ma, szaty swoje na drodze. 
będzie dano, a od tego, który | 37. A gdy się już przybliżał 
niema, 1 to, co ma, będzie od | tam, gdzie się schodzi z góry 
niego.odjęle._ par i aaaea Oliwnćj, poczęło całe mnó 

27. A onych nieprzyjaciół | stwo uczniów, radując się, 
moich, którzy nie chcieli, a- | chwalić Boga głosem wielkim 
bym królował nad nimi, przy- | dla wszystkich cudów, które 
wiedźcie tu, i zabijcie prze- | widzieli. 
demna. 388. Mówiąc: błogosławio- 

28. A to powiedziawszy, |ny * król, który idzie w 
szedł dalćj, idac do Jerozo- | imieniu Pańskićm; pokój f 
limy. w niebie 1 chwała na wyso- 

HL 29T stało się, * ze | kościąch "pęt Pa 
gdy się przybliżył do Betfagi | 39. Ale niektórzy z Fary- 
i Betanii, ku górze, którą zo- |zeuszów z pomiędzy ludu 
wią Oliwną, posłał dwuch | rzekli do niego : Nauczycie- 
uczniów swoich, ear, | M! żgrom ucZAlÓWw swoich. 

30. Mówiąc : idźcie do mia- | 40. A on odpowiadając, 
steczka, które jest przed wa- rzekł im: powiadam wam, 
mi, do którego wszedłszy, jeśliby ci milczeli, kamienie 
znajdziecie oślę uwiązane, na | wołać będa. liżył 
którem żaden człowiek nigdy 41. A gdy. się przybliży d 
nie siedział ; odwiązawszy je, ujrzawszy miasto, płakał na 
przywiedźcie. nićm, mówiąc : + 

31. A jeśliby was kto spy- | 42. O gdybyś poznało i ty, 
tad, dla czego je odwiązu- | przynajanićj w ten to azien 


powiecie: Pan 
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g co jest ku pokojowi | 2. $ rzekli do niego, mó- 
KU ! lecz to teraz jest za- | wiąc: powiedz nam, * jaką 
PO ed oczami tweml. mocą to czynisz, albo kto jest 


zryte prZER KACZY ze j AE da 
o Albowiem przyjdą na | ten, co ci dał tẹ moc? * Xe: h 


tar. 11,28, 
gdy cię otoczą nie- | 3. A onodpowiadając, rzekł 
D kz - č 


‘`o dni ; ; : ; 

CIĘ a twoi wałem, 1 o- | do nich: spytam i Ja was o 
przy OSa EANNA AAO NASVŻ: d: ledna TZECcZ. a )owiedzcie mi- 
blegnącię,iścisnącięzey ;ząd; |] vrZzecz, a Į 


44. | zniszczą cię, * i smieci E twe: Sap czy z nieba 
proje w tobie, a nie zostawią | byl, czy z ludzi? = 
w tobie kamienia na iea R A. oni mysl zwł; 80- 
niu, dlatego, ZCeŚ nie poznao 10, m : Jesi powiemy, 
czasu nawiedzenia PR z nieba, I R © 1e 
1 Król. 0, 7 ea, | Mu tedy nie uwierzyli? 
Rodz GA TC yo | SQod o RAE 
świątyni, począł * m aaa dzi, wszystek lud ukamionuje 
Woh óorzy we CO] R: Ma | AS ponieważ przekonani są, 
wali i kupowali, 1,6. Jan. 24,65. | żę Jan jest prorokiem. n 
46. Mówiąc im: napieho:| 7 I odpowiedzieli, że nie 
Dom mój domem * Rai 7 | wiedzą skąd był. 
jest, a wyście Go UŻY a; | 8. A Jezus im rzekł : i Ja 
jaskinią zbójców. „Je 711, | wam nie powiem, jaka moca 
47. I nauczał każdego dnia |, GRE a ę f 
W świątyni ; lecz przedniejsi TE.9. T poczał do ludu mó- 
kaplani i uczeni w Fiśmie, 1| wj. to podobieństwo : ezło- 
przedniejsi z ludu szukali, aby wiek pewien * zasadził win- 
AE owal nicę, i najał ją robotnikom, i 
ok owa) Ada. odjechał na ezas niemały. 
by mu uczynić; albowiem * Bs. 50,0, Tzaj.5,1. Jer. 2,21. Mat. 2,5, 
TaY A AB BO | STA A act swego posłał 
był mu przychylny. sługę do onych robotników, 
ROZDZIAŁ XX. aby mu dali z owocu onéj 
"aga tę: ode eane Ma posiada | winnicy ; ale robotnicy zbi- 
Je- | wszy go, odesłali z niczém. 


zs, Gy powini prsia poda weeszo- az 
WEW CME RE Eaa CA 
ma adi synem? 41—44. VI. Jezus | USE 3 ale oni l ego z iw SĘ 

jo się Faryzeuszów, 45—47. 1 zelżywszy, odesłali z m 

STAŁO się jednego z o- | czóm. 

wych dni, gdy nauczał lud | 12. I posłał znowu trzecie- 
zo tyn, i kazał Ewangjie- | go ; ale oni i tego zraniwszy, 
"Je, że nadeszli przedniejsi | wyrzucili precz. = 
Ai t uczeni w Piśmie ze| 13. I rzekł pan onćj winni- 
LA) cy : cóż uczynię ? poszlę syna 


150 
Bida ena: 
go, myśl l MRU r bra 
go, ysleli sami w sobie, mó- 
aoas tojest dziedzic ; pójdź- 
cie, * zabijmy go,aby naszóm 
byłodzied ziebwo.” Mal. %, 4. v. 27,1. 
15. I wypchnawszy go precz 
z Winnicy, zabili. Cóż im tedy 
uczyni pan onćj winnicy ? 
16. Przyjdziei potraci onych 
robotników, a winnice odda 
mnym. Co oni usłyszawszy, 
rzekli : oby nie było tak! 
17. Lecz ón spojrzawszy na 
hich, rzekł : cóż tedy jest to, 
co napisano: Kamień, * który 
odrzucili budujący, ten się 
stał kamieniem węgielnym ? 


* Ps. 118, 22. Iżaj. 28,26. Mat. 21,42. Mar. 
12, 10. Dzie, 4,11. Rzym. 9, 38. 1 Piotr. 2, 6. 


18. Wszelki, który upadnie 
na ten kamień, roztrąci się,a 
na kogoby on upadł, zetrze 

0. 
19. T szukali przedniejsi ka- 
płani i uczeni w Piśmie, jak- 
by go pojmać onójże godziny, 


ale się ludu bali; albowiem | SVemu. 


poznali, iż przeciwko nim wy- 
rzekł to podobieństwo. 


R GH 


S. Łukasz, XX, 


28. Ale on pozn 
trość ich, rzekł do nich. 


24. Pokażciemi g 


; TOSZ ; Czyj 
ma obraz inapis? Ą oana 
wiadając rzekli : cesarski U 


25. A on imrzekł: oddasyg; 
Ta tedy, co jest cesarskiepą 
cesarzowi, a co jest Boze. 
go, Bogu. "Mr. Br. Rzym. 1s. 

26. I nie mogli go podchwy. 
ce w mowie jego przed ln. 
dem, -a zadziwiwszy się z od. 
powiedzi jego, umilkli. 

IV. 27. -A przyszedłszy nie. 
którzy *z Saduceuszów, (któ. 
trzy utrzymują, że niemasz 
zmartwychwstania, )pytaligo, 

* Mat. 22,38, Mar. 12, 18, 


28. Mówiąc: Nauczycielu! 
Mojżesz *napisał nam: jeśli- 
by komu umarł brat, majacy 
żonę, a umarł bezdzietny, 
aby brat jego pojął oną żonę, 


iwzbudzi potomstwo bratu 
* 5 Moj. 25,5. 


29. Było tedy siedmiu braci, 
z których pierwszy pojawszy 


TIT. 20. I podstrzegając * | żonę, umarł bezdzietny. 


go, posłali szpiegów, którzy- 
by udawali sprawie 
aby go podchwycić w "mowie 
jego, a potóm, aby go podać 
władzy 1 mocy starosty. 1,18. 

21. I pytali go, mówiąc: Na- 
uczycielu ! wiemy, że dobrze 
mówiszi rnauezasz, i nie pa- 
trzysz na osobę; 'ale drogi 

Ws, j + i 

Bożéj w prawdzie uczysz. 

22 


A 
bai taj 4 


80. I pojął drugi oną żonę, 


dliwych, | % umarł i ten bezdzietny. 


81. Potóm ja pojat i trzeci, 
tak samo i oni wszyscy sie- 
dmiu,a nie zostawiwszy dzieci 
pomarli. 

32. Po wszystkich też u- 


'marła i ona niewiasta. 


38. Przetoż przy zmar- 


'twychwstaniu któregoż znich 
Czy godzi sie nam |ona będzie żoną, poniewaź 


Ś, Łwkasz, AX XXI. 151 
ją za| wid nazywa Panem, jakże jest 
synem jego? 
żonę dyodpowiadając,rzeki | VI. 45. A gdy go słuchał 
z D ; synowie tego wie- | wszystek lud, rzekł uczniom 
- e ez F ma 2 A DU CI17 - 
im # nia się i za mąż wycho- | sw oim: | z Bina 
kaze r" | 46. Strzeżcie się uczonych 
dzą. Ale ci, którzy są godni | w Piśmie, którzy chcą * cho- 
35. ść SEE wieku, 1 po- | dzić w szatach długich, i m- 
£ o AS IE . ABA A 
dostęp” martwych, ani się że- | łują pozdrawiania ma ryn- 
wa A za maż wychodzić nie | kach, i pierwsze stołki w 
"4 j | bóżnicach, i pierwsze miejsea 
ędą. ; piny 2698 1 x _ * Mat.23, 6. Miar. 
ie Albowiem umierać w1ẹ- | na wieczerzach:; 18,25. Tak. 11, 45. 
2 „ie będą mogli; bo będa | 47. Którzy pożerają domy 
i Aniołom, i będą syna- | wdów, a to pod pokrywką 
TON nozymi odyż sa synami | długich modlitw : ci odniosa 
mi * Bożymi, 8477 S, * p | jaże y 
marbwychwstania. tsen>ó.8. | cięższy sad. 
Z ; s 
O Ww ch- 
37. A że umarli zmartwy ROZDZIAŁ XXI. 


gjedmiu ich miało 


wstaną, i Mojżesz POKAZAŁ | viiia a AAAA AE 
przy onym * krzaku, gdy zo- 
wie Pana Bogiem Abrahama, 
i Bogiem Tzaaka, 1 Bogiem 
*9Moj. 38,6. 

Jakuba. rock 

38. A Bóg nie jest Bogiem 
umarłych, ale żywych; bo 
jemu wszyscy żyją. | 

39. Tedy odpowiadając nie- 
którzy z uczonych w Piśmie, 
rzekli: Nauczycielu ! dobrześ 


rzeniu światyni i Jerozolimy, oraz o sadzie 
ostatecznym, 5—38. 
SPOJRZA WSZY ujrzał 
* bogaczów rzucających 
3 i * Mar. 
dary swoje do skarbnicy. qe sr. 
2. Ujrzał też i jedną wdowę 
ubożuchna, wrzucajacą tamże 
dwa drobne pieniążki. 
3. Irzekł: prawdziwiepowia- 
dam wam, że ta uboga wdowa 
więcój niż wszyscy wrzuciła. 


powiedział. 
Zo i 31 b 
40. I nie śmieli go więcćj o 
nie pytać. 


V. 41. I rzekł do nich: jak- 


4. Ci bowiem wszyscy z te- 
go, co im zbywało, wrzucili 
do darów Bożych, ale ta z u- 
do: bóstwa swego wszystką ży- 
że powi * g ; Sie SE 
O synem bawidowym i oe wność, którą miała, wrzuciła. 

ę 22, 42. k ES A A 

42, A sam Dawid mówi w | gl 5 Magdy niektórzy mó 
księgach psalmów : Rzekł wili o świątyni, iż była piękne- 
Pan * P P ae | mi * kamieniami i darami o0- 

an * Panu memu : siadź po |.  *Mfer.181 

rawi "6; e Ps. 110,1. Dzie, 3,53. | Zdobioną, rzekł : 

: 3 KE RR zadocbaaje P 6. Przyjdą dni, * w które 

Ż ZR > 
twoich łollnóżkiam nóż i ztego co widzicie nie zosta- 

) 5 "WO- | nie kamień na kamieniu, któ- 


ich. 
| i f y nie był rozwalony. 
44, Ponieważ go tedy Da- | ryby y * Luk. 19, 44. 
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7. I pytali 
` ali go mówi 
ro 5 Owiąc: g > 
uczycielu ! Bej z a ab a 4 bedziecie "też wyg 
1 co za znak ; pe: | Od rodziców, i od bra.: cUi 
miało dziac p 3 “I to będzie | krewnych, i od przyjac” 
CE h .. fi E 
zabija niektór JAGIÓł, į 
JE Ę 
ee A on rzezł : patrzcie, a- JE órych z „Was; 
ie nie byli * zwiedzeni ; sg - I będziecie w AR” 
wie u bowiem przyjdzie + w| U wszystkich dla imie. 
m mojem, mówiąc : jam "7 * Mar. 15 a 
est: A 5 A 3 J . 3, 
, „Udawajcież się tedy za| WASZEJ nie ma zginąć, *Vx 
nimi. * Efez. 5,6. 2 Tess.2,3, tJe 4,14, | 19. Przez wytrwałość swoj; 
9. R ORA usłyszycie o woj- o ucie dusze swoje. W 
nach i rozruchach, nie lękaj- 1 A gdy ujrzycie * Jero. 
cie się; albowiem musi to |77me od wojsk otoczoną 
stać się pierwój, ale jeszcze wtedy wiedzcie, że się pe 
nie zaraz koniec. bliżyło spustoszenie jj. "Alt, 
10. Tedy im mówił: powsta- że Tedy ci, CO SĄ W Judz. 
. 2 . A 5 z sj . . E 
nie UAE GA narodo- GÓRĘ AL ci niech uciekają na 
wi, 1 Królestwo przeciwko | $,. 5».* b» CO są w pośrodku 
królestwu ; P -= [Jéj], niech wychodzą, a ci, co 
11. I będą miejscami wiel. | 5? hod Polach pecha nie 
kis trzęsienia ziemi, i głód, i > Q Alb a 
mór, także strachy i znaki : OWE „tor sar gim 
wielkie z nieba będa. pomsty, aby się wypełniło 
A wszystko, co napisano 
RA m DZCWEU U ALIR 23, Ale biada EA 
ićm pochwycą was, i będa i ym 
was * prześladować, podające 
do bóżnie i do więzienia, wo- 


i piersiami karmiącym w one 
dni! albowiem będzie ucisk 

dząc przed królów i przed sta- 

rostów dla imienia mego. 


wielki na ziemi i gniew Boży 
nad tym ludem. 

* Mat. 24,9. Jan. 16, 2, etc. 24. I polegna od ostrza 

18. A towas spotka na świa- | miecza, i zapędzeni będa w 

dectwo. niewolę między wszystkie na- 

14. Przetoż złóżcie to * do | rody, i będzie Jerozolima de- 

sere swoich, abyście przed | ptana od pogan, aż się wy- 
czasem nie przemyśliwali, | pełnia czasy pogań. 

jak odpowiadać macie. „54 | 25. Tedy będa * znaki na 


10, 19. 
15. Albowiem Ja wam *% |słońcu, i na księżycu, i na 
gwiazdach, a na ziemi ući- 


dam usta i mądrość, któ- 
śnienie narodów z rozpaczą, 


rej nie będa mogli ode- 
przeć, ani się jéj sprzeci- | gdy zaszumią morze i wały; 
* Izaj. 18,10. Joel. 2, 31. Mat, 21, 20. 


wić wszyscy przeciwnicy wasi. s : 
7 "D 4,12. on 10. 26. Tak iż ludzie drętwieć 


= a 
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strachu i oczekiwania dląc * się w każdym czasie. 


1 ze 7 . | PPL. ) - 3 sz. 
pędd TOKI które przyjdą na | abyście „byli godni ujść tego 
tych gy "swiat ; albowiem | wszystkiego, co się dziać ma, 
zr ALEJE ONE RF || - A ad A SG gy 
WsZ) niebieskie porusząsię. | 1 stanąć przed Synem czło- 
moce? aa * 2 Piotr. 3, 10, Se wieczym. ei Mat. %, 13, 
i ady uJrzi na | . 

o7, A wtedy ujrzą >y 37. I nauczał we dnie w 
aieczego, > * przychodzą- | NEW CE w uk edi 4 
CZłOWi OE 12 mocą i chwa- | świątyni ; ale w nocy wycho- 
cego W obłok «pan. 7,13. | ZAC, przebywał na górze, 
ła wielką. WA IC kt ra zowia Oliwną. 

28. A. gdy daść J > se | 88. A wszystek lud rano się 
dziać, spog'gdajć 1, |schodził do niego, aby go 


odnoście głowy Swoje; dla- 


tego, że sie 
jenie wasze. |, 
+99. I powiedział im podo- | 
bieństwo : spojrzyjcie * a: 
gowe drzewo ina wszysto 
drzewa ; : : 
30. Gdy już pękają, widzac 
tə, sami z siebie poznajecie, 
że już blizko jest lato. : „ŚWI ków, które 
31. Tak i wy, gdy ujrzycie, | zowią wielkanocą. * 2 3 Mar. 14,1: 
iż się to dzieje, wiedzcie, że | 2. I szukali * „przedniejsi 
blizko jest królestwo Boże. kapłani 1 uczeni w Piśmie, 
32. Zaprawdę powiadam | jakby go zabić; ale bali się 
wam, że nie przeminie to po- | ludu. Pan 
kolenie, aż się to wszystko | 3. I wstąpił szatan w Juda- 
stanie. sza,* zwanego Iszkaryjotem, 
83. Niebo i ziemia przemi- | który był z liczby dwunastu. 


na. ale słowa mole * ni prze- * Mar. 14, 10. 
sa PPR PIg 3 A SĄ 4. Ten tedy odszedłszy ZMO- 
mna Izaj. 40, 8. ( z 
CG: 


SA wił się z przedniejszymi ka- 
84. A strzeżcie się, aby cza- | c Ę J e Rak 
%* on; a Mt, płanami 1 z przełożonymi 

sem * nie były obciążone ha aj wa m 
: ai P: straży, jakby go im * wy- 

e wasze obżarstwem 1 o- c « Mat. 26, 14, 18. 
ilstwem 1 troska o to życie, | x Jets: ana 
p żeb l © O to JO, | 5. I uradowali się, i umówili 
0y nagle na was nie przy- | ; : : a e 
szedł ten dzień. *Rarm.is,1i, | SIĘ s nim, że mu dadzą pie- 

39 Ahaaa: . goa | niądze. 
wiem jako * si-| g . 

dła przypadnie R EN 6. I obiecał, i szukał spo- 
kich, którzy RONSON sobnego czasu, aby go im wy- 
obliczu całój ziemi 1 dać bez rozruchu. o 
36. P "1Tes.5,3. apioso. | IL. 7. Tedy przyszedł dzień 
>. Erzeto czuwajcie, mo- | * przaśników, którego miał 


słuchać w światyni. 


ROZDZIAŁ XXII. 


I. Zmowa przedniejszych kapłanów i uczo- 
nych w Piśmie z Judaszem, aby Jezusa 
zabić, 1—6. II. Ustanowienie Wieczerzy 
SŚwiętćj, 7—28. III. Spór Apostołów opier- 
wszeństwo, 24—38. IV. Jezus w Ogrójcu 
się modli, 38—46. V. Pojmanie Jezusa, 47— 
54. VI. Zaparcie się Piotra, 55—63. VIL. 
Skazanie Jezusa na śmierć, 63—71. 


A PRZYBLIŻAŁO się * 


święto przaśników, które 


* przybliża odku- | 


* Rzym. 8, 23. 


Sz 
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być zabitym baranek wielka- | 18. Albowiem * . 
nocny. ; ZA iż, wam, że nie będę ks radam 
8. I posłał Piotra 1 Jana, | winnój latorośli, aż i OWocy 
mówiąc : idźcie 1 'przygotuj- | królestwo Boże. rd dzie 
cie nam baranka wielkanoc- | 19. A wziąwszy % chi Mt, 
nego, abyśmy jedli. „ _ | podziekowawszy, łamał SD a 
9. Ale oni mu rzekli: gdzież | im, mówiac : to jest cito dał 
cheesz, abyśmy go przygoto- | je, które się za was daje j 
wali ? czyńcie na pamiątke moj, © 
10. A on rzekł donich : oto, * Mat. 20,6. Mar.1422. 5 Kor ją 


20 p „AW. 14, 22. 1 Kor. 17 4 
20. Podobnież i kielich og. 
>] 


było po wieczerz è 
ten kielich jest n 
mentem we krwi 
się za was wylewa, 
21. Aleoto, *ręka tego, któr 
mię wydaje,zemnąjestu stolu. 


* Mat. 26,21. Mar. 14, 18 Jan. 13 
z 10. „ 18, 18, 
2D À Syn (6 


gdy do miasta wchodzić be- 
dziecie, spotka się z wami 
człowiek, niosący dzban wo- 
dy ; idźcież za nim do domu, 
do którego wnijdzie, 

11. Irzeczcie gospodarzowi 
domu onego : Nauczyciel mó- 
wi ci: gdzie jest gospoda, złowieczy wprą. 
gdziebym jadł baranka wiel- | wdzie odchodzi, tak jak * po. 
sanocnego z uczniami swoi- | stanowiono, ale biada czło. 
mi? wiekowi owemu, który go 

12. A on wam wskaże po- | wydaje! * Pa. 41,10. 
kój wielki usłany, tam przy- 
gotujcie. 

18. Tedy odszedłszy zna- 
leźli, jak im był powiedział i 
przygotowali baranka. 


28. A. oni zaczęli pytać je. 
den drugiego, któżby to z nich 
był, coby 'to miał uczynić. 


: spór między nimi o to, kto z 
14. A gdy przyszła godzina, | nich ma być uważany za więk- 
usiadl u stołu * i dwunastu | szego. 
z mim  * Mat,26, 2 | : A 

Apostołów znim. “mawi | 25. Ale on im rzekł: królo- 

15. I rzekł do nich : z upra- | wie * narodów panują nad 
k . . , . LĄ 
snieniem pragnąłem tego ba- | nimi, a którzy nad nimi moc 
ranka jeść z wami, wpierw mają, dobroczyńcami nazy- 
nim będę cierpiał. 


PAR ne j wani bywają. "= a. 
- POC wam powiadam, że | 26. Lecz wy nie tak : owszem 


. 7. NYS A . 

50 więcćj jeść nie będę, aż | * 
się wypełni w królestwie Bo- | w 
żem. 


kto największy jest między 
wami, niech będzie jako naj- 
a i $ mniejszy, a kto jest wodzem, 
17. A wziąwszy kielich i nień, padzie TMA ten, co 
podziękowawszy, rzekł : weż- służy. | "+ Piotr, 6,8,4,6. 
cie to i podzielcie mi 
siebie. 


edzy | 27, Bo któryż większy jest? 
Ten, co siedzi u stołu, czyl! 


AŻ mówiąc ` 
owym testa. 
mojej, którą 


III. 24. A wszczął się też 
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o Gzyliź nie ten, 


co słaży 


6D, : > 
| siedzi U stołu JI 
co =" * Ty „ośrodku was ja- 
estem y ] 5 * Mat. 20. 28. Jan. 

| ten, CO służy. 13, 4,5. Filip. 2, 7 
0. A wy jestescie tymi, 
92 y Je! | 

„O + -PT 7 = mie W 
ęórzy WYTTW ali przy n 
“ugach moich 
„okusach moich. 


tyo I Ja sporządzam bas 
| * ni sporządził Ojciee 
jako X ale M C paki 

mój, ETEO. 2. st: 
vi Abyście jedli 1 pili u 
stołu mego W ÓW ie a. 
jóm, 1 siedzieli * na a ać 
arb ście pokoleń 1- 
sądząc dwanascie Fog, 49,2, 

zraelskich. ; = 

31. I rzekł Pan : Szymonie, 
Szymonie! oto szatan zapra- 
gnal was, aby przewiać jak 

szenieę ; 

39, Alem Ja.prosił za tobą, 
aby nie ustała 'wiara twoja ; 
a ty kiedyś nawrócrwszy Się, 
utwierdzaj braci swoich. 

33. A'on murzekł : Panie! 
*ootów jestem z tobą iść 1 do 
więzienia 1 na śmierć. 

“Mat. 26, 35. Mar. 14,51. Jan. 18, 37. 

34. A on rzekł : powiadam 


ci Piotrze! nie zapieje dziś 
kur, aż się pierwój trzykroć 
zaprzesz, że mię nie znasz. 

35. I rzekł im: gdym was 
posyłał * bez mieszka, i 
bez torby, i bez obuwia, 
czy wam czego brakowało? 
A oni rzekli : niczego. 


A 3 * Mat. 10, 9. 
36. Tedy im rzekł : 


wam, iż się jeszcze musi wy- 


Ale Ja | pełnić na mnie to, co napisa- 


no, a mianowicie: Ze zło- 

czyńcami * poliezony został ; 
| boć te rzeczy, które świadcza 
| o mnie, koniec biora. 5% 12. 
| 88. Ale oni rzekli: Panie! 
| oto, tu dwa miecze. A on im 
rzekł : dosyć jest. 

TV. 89. I wyszedłszy szedł 
według zwyczaju * na góre 
Oliwna, a szli za nim i ucznio- 
wie jego. — pi E Mar. 14,32. 
40. A gdy przyszedł na 
| miejsce, rzekł im: módlcie się, 
| abyście * nie popadh w po- 
kuszenie. RE TA 
41. A sam oddalił * się od 
| nich, jakby na rzat kamienia, 
| a uklakłszy, modlił się. *36*%. 
42. Mówiac : Ojcze! jeśli 
| chcesz, oddal ten kielich ode- 
mnie ; wszakże nie moja wola, 
| lecz twoja niech sie stanie. 

43. I ukazał mu sie Anioł z 
nieba, wzmacniający go. 

44. Ale bedac w walce, gorli- 
wićj się modlił, a był pot 
jego jako krople krwi ście- 
kające na ziemię. 

45. A wstawszy od modli- 
twy, przyszedł do uczniów 
swoich, i znalazł ich śpiacy- 
mi od smutku. 

46. I rzekł im: cóż spi- 
cie? wstańcie i módlcie 'się, 


|| 


ale teraz | byście nie popadli w poku- 


sto ma mieszek, niech go'we- | szenie. 


zmie, podobnież itorbę; a kto 


V.'47. A gdy-on * jeszcze 


niema mi iec Świ rajia. 1 ) 
R miecza, niech sprzeda | mówił, oto zgraja, i ten, któ- 


suknię swoją i i 
vante swoją i kupi go. 


` bowiem powiadam | z dwunastu, szedł przed ni- 


rego zwano -Judaszem, jeden 
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aby go pocałować. s 26,47. M 
d 
jesz Syna człowieczego ? 


mamy bić mieczem ? 


na, 1 uciął mu ucho prawe. 
* Mat. 20, 51. Mar. 14, 47. 


jego, uzdrowił go. 

IM 52. I rzekł Jezus do tych, 
Iii którzy byli przyszli przeciw- 
ki ko niemu, do przedniejszych 
U kapłanów, przełożonych stra- 
i ży świątyni i starszych : jak 
na zbójcę wyszliście z mie- 
czami i kijami. 

58. Gdym codziennie by- 
wał z wami w świątyni, nie 
ściągnęliście rak na mnie ; ale 
to jest godzina wasza i moc 
ciemności. 

54. Pojmawszy go tedy, pro- 
wadzili * go i przywiedli w 
dom najwyższego kapłana, a 


Piotr szedł za nim zdaleka. 
* Mat. 26,57. Mar. 14, 53. Jan. 18, 12, 13, 


VI. 55. A gdy oni roznie- 
cili ogień w pośrodku dw 
1 wespół usiedli, usiadł * i 
Piotr między nimi. * 7.18. %. 

56. A ujrzawszy go jedn 


dziewka u ognia siedząceg 
1 pilnie mu 


i ten z nim 


ył. 


Jan. 18, 3. 
48. A. Jezus mu rzekł: Ju- ; go. 


iaszu ! pocałowaniem wyda- 


49. A widząc ci, którzy jest z nich; 
przy nim byli, co się dziać | człowiecze ! 
miało, rzekli mu : Panie! czy 


50. I uderzył jeden z nich | twier 
sługę * najwyższego kapła- | wie 


51. Ale Jezus odpowiada- 
J&c, rzekł : dopuśćcie aż do- 
IE tąd;a dotknawszy się ucha 
| 


Ś. łukasz, XXII. 


mi, i przybliżył się do Jezusa, 


KIr . 
97. A on si 


e vo Z 
ar. > 3 CO a ar. , 
3. | WIĄC : niewiasto ! u, $ mó, 
nan 


58. A po małć; 
TZAWSZY go drugi, rzekł 
ale Piotr rze 

nie Jester 
:59. A gdy ara 
jedna godzina, ktoś 
dził, mówią 
i ten z nim był 
także Galilejczyk. 
60. A Piotr rzekł . człowię 
cze ! nie wiem co mówisz: ; 
zaraz, gdy on jeszcze mówi] 
kur zapiał. i 
61. A Pan obróciws 
spojrzał na Piotra. I Wspo. 
mniał Piotr na słowo Pax. 
skie, jak mu był powiedział. 
pierwćj * nim kur zapie- 
je, trzykroć się mnie z. 


* Mat. 26, 34. Mar. 14, po, 
przesz. Jan. 13, 38. z 


62. A Piotrwyszedłszy precz, 
gorzko płakał. 
_VIL. 363, Lecz mężowie, 
którzy trzymali * Jezusa, 
naśmiewali się z niego, bijąc 
0; * Mar. 14, 65. 
64. A zakrywszy go, bili go 
w twarz i pytali go, mówiąc: 
prorokuj, kto cię uderzył. 
65. I wiele innych rzeczy, 
bluźniąc, mówili przeciwko 


msz 


zy się, 


oru | niemu. 


66. A gdy był dzień, zeszli 
się starsi ludu *% i prze- 


a | dniejsi kapłani i uczeni w Pi- 


o, | śmie, i przywiedli go do Rady 
się przypatrzy- | swojćj, 
wszy, rzekła : Paca =, 


* Mat. 27,1. Mar. 15, 1. 
Jan. 18, 28. 


67. Mówiąc : 


c: prawdzi. 
; bo to 


: ity 
rzekł, 


czyś ty je% | 
Chrystus ? powiedz nam. 


słyszeli Z ust jego. 
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: Medy Piłat usłyszawszy 
y )0- 6 1 edy Piłat usłysz: ` 
ahęm "W am po : J 
. choćD) A : 


4 pe wta are a yn 
Kłim: | ZYCIE. |o Galilei, pyta, czy czł 
zek iwierzy Cl RO Edocscjalitate 
« dział, NIe U Fy 5 py- | wiek ten jest Ganlejczy- 
pi A -ośliby m też o co py" kiem? 
65. 4, J „wiecie ml, ani | kie 8 = 7 - I 1 da 
ł, nie odpo IV.A gdy sie dowledzia4i.że 
tas, z EL, b 1) x 


> ŹCICIE. a V wa Ieroda. ode- 
‘o wy puse był z państwa Heroda, od 


BOTIN zasu będzie | b rA a Ae 
"50 Od tego ciedział * na | słałgo do Heroda, który także 
Syn czkOWIECZY atu Bożego. | był w Jerozolimie w one 
Juicy majestat MĘCÓW EG 

pa tW1C Y EPs , 1. Mar. 22, 44, ka 

pra y Ps. 110 f dn 


„okli wszyscy : 
70. I rzekli P Me? {i 
tedy jest PIM oży ! daja: 
BT do nICHZ WY. POWA 
ze RT . N 
8 że Ja jestem nim. Ja 
1 A oni rzekli : pocóż 
(2 1j ŚWIA- 
jeszcze potrzebujemy świa- 
| cbwa. ? Wszakżeśmy samı 
Q dA» 


8. A Herod ujrzawszy Jezu- 
sa, uradował się bardzo ; bo 
go zdawna pragnął widzieć, 
dlatego, iż wiele o nim * sły- 
szał,i spodziewał się, że ujrzy 
cud jaki, uczyniony _ przez 
niego. 

9. I pytał go wielu słowa- 
mi; ale on mu nie nie odpo- 
wiadał. aż 

10. A przedniejsi kapłani 1 
uczeni w Piśmie stali, gwa- 
townie go oskarżając. | 

III. 11. Ale wzgardziwszy 
nim Herod z żołnierstwem 
swóm i naśmiawszy się z nie- 
go, oblekł go w szatę lśniącą, 
i odesłał go znowu do Piłata. 

12. Istali się między sobą 

7 przyjaciołmi Piłat i Herod 
żeon jest Chrystusem, kr SE onegoż dnia; albowiem przed- 

3. I pytał go*Pilat, mówiąc: | tém byli nieprzyjacióśmi so- 
Tyżeś jest król Żydowski? A | bie. : 
on mu odpowiadając rzekł: | 18. A Piłat zwoławszy prze- 
ty powiadasz. *Jan.18,3. | dniejszych kapłanów i prze- 

4. I rzekł Piłat do prze- | łożonych i lud, _ 
dniejszych kapłanów i do lu- 14. Rzekł do nich : odda- 

u: żadnój winy nie znajduję | liście mi tego * człowieka, 
w tym człowieku. jakoby lud odwracał; a oto, 

5. Lecz się oni bardzićj silili, | ja w obec was pytając go, ża- 
mówiąc : podburza lud, ucząc | dnćj winy nie znalazłem w 
po całój 


udzkić 
*zewszy od Galilei aż dotąd 


ROZDZIAŁ XXIII. 


> - i 1—6. I. 
Jezus oskarżony przed ET IIL. 
ów go do Heroda a. TV. Ska 
KUOLI BS 7 . sa, 1—23. DRA- 
Naigrawanie się ZJEZUSA, Irria. m ium 
e śmierć, T V. Ukrzy zowanig 
za310 Nii N . - 
ER ze złoczyńcami, 26—49. VI. I po 
razen 


“af panic ciała jego, 50—56. 4 
” POWSTAWSZY cale 
Í mnóstwo ich, wiodło go 
; : X% *Mat.27, 2. Mar. 15,1. 
doPilata em Se 
9. I poczęli nań skarżyć, 
mówiac : tego znaleźliśmy, że 
S . . SŁ J, . 
odwraca lud i zakazuje * dam 
dawać cesarzowi, powiadając : 


J ziemi, po- | tym człowieku z tego, © co go 
| oskarżacie * Jłat. 27, 23. Mar. 18, M 


Jan. 15, 89. r. 10, 4% 


== (© 
] eJ 2) 


S. Lukasz, XXIII 
+9. Ami też Herod; bom | Szymona Cyren 
was odeslał do niego, a oto, | cego z pola e 
nie on nie zrobił takiego, co- | krzyż, aby a 
by na śmierć zasługiwało; | zusem. 

16. Przeto ukarzę go i wy- 
puszczę. 

17. A musiał im Piłat wy- 
puszczać jednego * na świę- 
to. * Mat. 27,15. Mar. 15, 6. 


lczyką 


Ma: 15 
JH -1 

27. I szło za nim wi 
mnóstwo ludu i niewi ŚR 


elk; 


ee a Aki 
©0 wiożyji Ma 
g0 mió al 
* Mat, 27, ią a Je 


, któ. 


28. A. Jezus Reż 

= s obróciwszy: «~ 
18.1 zawołało społem wszy- | do nich, rzekł: córki Je się 

stko mnóstwo, mówiąc : strać | limskie ! rozc. 


nego; a wypuść nam 7 Bara- mn 
basza ! Paesi |Isoba le 1 
19. Który był dla jakiegoś wik Pi ko 
rozruchu uczynionego w mie- | 29. Albowiem oto 
ście, i dla zabójstwa wtrącony | dza dni, kiedy 
do więzienia. 
20. Tedy Piłat znowu mó- 
wil, chcąc wypuścić Jezusa. 
= Ale oni wołali, mówiąc: | 80. Wtedy poczna mówić * 
ukrayėuj, ukrzyżuj go! górom: padnijcie na nas!a 
22. A on po trzeci raz rzekł | pagórkom: przykryjcie nas! 
do nich : i cóż przecie ten złe- | * 55-219. Oze. 10,8. Oni 6, 16,0 
go uczynił? Nie. godnego 31. Albowiem, jeżeli się to 
śmierci nie znalazłem w nim; | "+. zielonóm drzewie dzieje, 
przeto ukarze go i wypu. | °$ będzie na suchóm? 
28 82. Prowadzono też i innych 
23. A oni nalegali głosem dwuch * złoczyńców, aby 
wielkim, żądając aby był u- wespół z nim straceni byli, 
i z ie 5 zaj. 58, 12. Mat. 27, 38. Mar. 15, 27. Jam. 19, 18, 
rzyżowany ; 1 wzmagały się | 88. A gdy przyszli na miej. 
głosy ich i przedniejszych |sce, które. zowią  Trupich 
kapłanów. : Głów, tam ukrzyżowali jego 
IV. 24. A tak Piłat zawy- |i złoczyńców, jednego po 
rokował, aby się stało zadość | prawicy, adrugiego po lewicy. 
żądaniu ich. „sRGŁ 34. Tedy Jezus rzekł: od- 
25. I wypuścił im onego, | puść im: bo nie wiedzą, co 
który był dla rozruchu i za- czynią. A. rozdzieliwszy szaty 
Ka wtrącony do więzie- | * jego, los o nierzucali. x% 
á "A o 888 MĘKA a Je-| 35. I stał lud, przypatrując 
eNe s CA , | Slę,a naśmiewali się z niegol 
in TE edy wie- | przełożeni z nimi, mówiąc: 
, Jciwszy niejakiego | inszych ratował, niechże ra 


a, ale raczć 


gi nadcho. 
eda mówić. 
błogosławione Hie oU iiy ; 
woty, które nierodziły.i pier. 
si, które nie karmiły. ; | 


nie płaczcie nade. 
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siebie jeśli on 
ig samego ją ski” T 'aniec 
tu)” w rystus, ÓW WI r ) 
jest Cn J 
"207 f. r . - . 
bo A aśmiewali się też z nie- 
30; żolnierze, przystępują” 
p 1 podając, 
j cet mu P. *— joćliś LP. 
27 J mówiąć: jeśliś ty jest 
król Żydowski, ratujże sie- 
r go. 
je sames wę, PPE 
as A był też i napis ” na- 
„zany nad nm literami grec- 
= OMA . z A 
kiemi, 1 łacińskiem1, i hebr aj 
„kiemi: Oto_Jest Król Zydo- 
SASER a Mat. 27,37. Mar. 15, 20. 


wski. Jan. 19, 10. 


wrecetwoje polecam * ducha 
mego ; a to f rzekłszy, sko- 
nał. * Pg, 3l, 6- Dzie. 7, 50. Mar, 15, 37 
47. A widzące setnik, co si 
* działo, chwalił Boga, mó- 
wiae: zaprawdę człowiek ten 
był sprawiedliwy. DĄ 


48. Także i wszystek lud, 


|który się był zszedł na to 


dziwowisko, widząc, co się 
działo, bijąc sięw piersi swo- 
je, wracał. 

49. I stali zdaleka wszyscy 
znajomi jego, i niewiasty, któ- 


39. A jeden z powieszonych | re za nim były przyszły z Œa- 


ców, uragał 
złoczyńców, UT% | 
wiąc : jeśliś by jest Chrystus, 
ratujże siebie samego 1 nas. 
40. A odpowiadając drugi, 
gromił go, mówiąc : 


i nie | wy, 


mu, mó- | lilei, przypatrująe się temu. 


VI. 50. A. oto * maż imie- 
niem Józef, który był Ra- 
dnym, maż dobryi sprawiedli- 
+ Jan. 19,358. 


boiszże się ty Boga, będącw | 51. (Który: się nie zgadzał 


tém samém skazaniu ? - 
41. I my zaiste sprawiedli- 


na radęi na uczynek ich) z 
Arymatyi, miasta. Judzkiego; 


wie, (bo godną zapłatę za który także oezekiwał. kró- 
uczynki swoje bierzemy) ale lestwa Bożego; 


ten nie złego nie uczynił. 


52. Ten przyszedłszy do 


49. I rzekł do Jezusa: Pa- | Piłata, prosił o ciało Jezuso- 
nie! pomnij na mnie, gdy | we. 


przyjdziesz do królestwa swe- 
g0 
90. 


58. I zdjawszy je, obwinął 
je prześcieradłem, i położyć je 


48. I rzekł mu Jezus: za- | w grobie wykutym w opoce, 


prawdę powiadam ci, dziś ze- 
mną będziesz w raju. 
44. A było około szóstćój * 


* w którym jeszcze nikt nigdy 


nie był położony: ` Mar. 15,4. 


54. A był dzień przygoto- 


godziny, 1 stała, się ciemność | wania, i sabat nastawał. 


po wszystkiój ziemi aż do go- 
dziny dziewiątój.  *Met:3%. 
L 


55. A poszedłszy * za. nim 
niewiasty, które były z mm 


45. I zaćmiło * się słońce, i | przyszły z Galilei, oglądały 


zasłona świątyni rozerwała | grób, i jak było położone eia- 


SIę na poły. * Mat: 27, 51. 


46. A Jezus zawoławszy 


S * Łuk. 8;3. 
ło jego. 


henaa 56. A wróciwszy przygoto- 
sosem wielkim, rzekł: Ojcze! | wały wonnych rzeczy i maści ; 


577 


160 Ś. Łurasz, XXIV. 
ale w sabat odpoczęły według | mi, które to 


U powiadał 
przykazania. stołom. Y Ay. 
ROZDZIAŁ XXIV.  |.1L. Ale się im wydam 
I. Niewiastom u grobu Awiołowie zwiastują | J ako baśnie słowa ich i J 
zmartwychwstanie Pańskie, 1—12. II. U- | pian 1 1 , U 
kazanie się Pana dwom uczniom, 18—35. wierzy li 1m, to 


8 o iwa s aa A Tedy Piotr © wyżyna 

Świetego, i wstępuje do nieba, 50—53. pobiegł do grobu, 1 nach + 

Å PIERWSZEGO dnia po | wszy się, ujrzał same + Ę 
<=. * sabacie, bardzo rano | prześcieradła leżące, i KE. 1 
przyszły do grobu, niosąc | do siebie, dziwiąc sie tem 
wonności, które były przygo- | co się stało. * Ja. 20, gg 
towały ;a były i inne z nie-| II. 18. A oto, dwaj z nich 
mi „ * Mat. 28,1.. Mar. 16,1. Jan. 20, 1. tegoż % dnia szli do miastę 

2. I znalazły kamień odwa- | czka, które było na sześćdzię. 
lony od grobu. siąt staj od Jerozolimy, któr 

3. A wszedłszy, nie znalazły | zwano Emaus. * Mar, 16, p, 
ciała Pana Jezusa. 14. I ci rozmawiali z sobąg 

4. I stało się, gdy się * dla | tém wszystkióm, co się bylo 
tego zatrwożyły, że oto dwaj | stało. 

mężowie stanęli przy nich w 

szatach lśniacych. "75% %. 12. 

5. A gdy się one bały ischy- 
liły twarz ku ziemi, rzekli do 
nich: cóż szukacie żyjącego 
między umarłymi ? 

6. Niemasz go tu, ale wstał : 
wspomnijcie, jak wam powia- 
dał, gdy jeszcze był w Gali- 
el, A * Mat. 17, 22. 

7. Mówiąc : iż Syn człowie- 
czy musi być wydany w ręce 
ludzi grzesznych, i być ukrzy- 
żowany,atrzeciego dnia zmar- 


15. I stało się, że gdy oni 
rozmawiali i nawzajem się py. 
tali, sam * Jezus przybliży. | 
wszy się, szedł z nimi. * "2: 16%. 

16. Ale oczy ich były zatrzy. | 
mane, aby go nie poznali. 

17. I rzekł do nich: cóż to 
za rozmowy, które macie mię. 
dzy sobą idąc, i jesteście 
smutni? 

18. A odpowiadając mu je- 
den, któremu było imie Kleo- | 
fas, rzekł mu : tyżeś sam jeden | 
przychodzień w Jerozolimie, | 


twychwstać. który nie wiesz o tém, co sie | 
8. I wspomniały na słowa | w niój w tych dniach stało? | 
jego. 


19. I rzekł im : cóż? Aom | 
mu rzekli: o Jezusie Naza- | 
reńskim, który był * mą 
prorok, mocny w uczynku 
i w mowie przed Bogiem? | 
wszystkim ludem ; "75% 
20. A jako go wydali prze: 


9. A wróciwszy od grobu, 
oznajmiły to wszystko onym 
jedenastu i wszystkim innym. 

10. A była Maryja Magda- 
lena, i Joanna, i Maryja, mat- 
ka Jakubowa, i inne z nie- 
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„ssj kapłani i przełożeni | chylił. 
pm” ig był skazany na | z nimi. 
Pó i ukrzyżowali go. 
SmE» zm” sie spodzie- 
sm A myśmy się spodzie 
uli, że on ma odkupić I- 
BE a: le teraz temu wszyst- 
zraelaj ato ty trzeci dzień 
kiemu daia Race RAY 
jak się to stado. p któ 
"99 Leczi niewiasty niestó- 
z» „ naszych ea: 
nas, które raniutko były u 
wyrobu; , , = 
793, A nie znalazłszy ciała 
R” . , Pe 7 , iż 
emay boiia 
zjawienie się Aniołów widzia- 
ły, którzy powiadają, że on 
żyje. s 
94, I chodzili niektórzy z 
naszych do grobu, i tak zna- 
leźli, jak i niewiasty powia- 
dały ; ale samego nie widzieli. 
25. Tedy on rzekł do nich: 
o głupi, i leniwego serca ku 
wierzeniu temu wszystkiemu, 
co powiedzieli prorocy ! 
26. Czyliż nie musiał * Chry- 
stus tego cierpieć 1 wnijść do 
raj O = Iza] .50,6. 1.58, S: 
chwały swojćj ? raty.ż,8. Żyd. 2, 2. 
1 Piotr. 1, 11. 
27. A poczawszy od * Mojże- 
sza 1 od wszystkich ¢ pro- 
roków,wykładał im ze wszyst- 
kich Pism to, co o nim napi- 
5 ło * Moj. 3,15. Ps. 8,6. Ps. 
„ne było. 23, 1, t Izaj. 40, 10. Jer. 
ją Frech. 84,23. Dau. 9,24. Mich. 7,20. 
i przybliżyli się ku 
miasteczku, do którego szli, a 
on okazywał, jakoby miał da: 
léj iść. 
29. ą Ale oni 


161 


I wszedł aby zostać 


30. I stało się, gdy on sie- 
dział z nimi u stołu, wziawszy 
chleb, błogosławił, i łamiae 
podawał im. 

31. A otworzyły się oczy 
ich, i poznali go; ale on zni- 
knał z oczu ich. 

32. I mówili między soba : 
czyliż serce nasze nie pałało 
w nas, gdy z nami w drodze 
mówił, i gdy nam Pisma 
otwierał ? 

33. A wstawszy onćjże go- 
dziny, wrócili się do Jerozo- 
limy, i znaleźli zgromadzo- 
nych onych jedenastu, i tych, 
którzy z nimi byli, 

34. Powiadających : że wstał 
Pan prawdziwie, i ukazał się 
Szymonowi. 

385. A oni też powiedzieli, 
co się stało w drodze, i 
jak go poznali w łamaniu 
chleba. 

III. 36. A gdy oni * to 
mówili, stanął sam Jezus w 
pośrodku nich, i rzekł im: 
pokój wam | * Mar. 16, 14. Jan. 20, 19, 

37. A oni przelęknąwszy się 
i przestraszeni będąc, mnie- 
mali, iż ducha widzą. 

38. I rzekł im: czemu si 
trwożycie, i czemu takiemyśli 
wstępują w serca wasze ? 

39. Oglądajcie ręce moje i 
nogi moje, że to Ja sam je- 


mówiąc go zmusili, | stem; dotykajcie się mnie, a 
Doe sie zostań z nami, | obaczcie ; bo duch niema ciała 
. Się ma ku wieczoro- 


ani kości, jak widzicie, że Ja 


1 A . . . 7. 
, n juz się dzień na- | mam. 
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40. A to rzekłszy, pokazał | imieniu jego up 


im ręce i nogi. 

41. Lecz gdy oni jeszcze nie 
wierzyli od radości, ale się 
dziwowali, rzekł im : macie 
tu co * jeść p * Jan. 21, 5. 
42. A oni mu podali kawał 
ryby piecćzonćj i plaster mio- 

u. 

48. A; on wziawszy, jadł w 
'óbec nieh, 

44. I rzekł do nich : toć są 
słowa, które mówiłem do was, 
będąc jeszcze z wami, że się 
musi wypełnić wszystko, co 
napisano w zakonie Mojżeszo- 
wym,i'w prorokach, iw psal- 
mach omnie. 

45. Tedy im otworzył zmysł, 


żeby rozumieli Pisma. 


46. I rzekł im : tak jest na- 
pisano, itak musiał * cier- 
pieć Chrystus, i trzeciego dnia 


zmartwychwstać; * Dzie 478. 


i 
] 


: tan 
odpuszczenie grzechów ik 
dzy wszystkiemi narod me 


CZąwszy od Jerozolim » po. 
S : . w” 
48. A wy jesteście Świąd 
kami tego. ad. 
19. A oto, Ja posyłam ù 
was * obietnicę Ojea meny: a 
wy zostańcie w mieście + Jo 
rozolimie, dopóki nie Kadi 
cie przyobleczeni mocą z w. 


Ban *Jan la 16. TA oS Wie 
SOKOŚCI. + Dzie e ge *- 6, 0. 


IV. 50. I wywiódłich prec 
aż do Betanii, a*podniosłzzy 
ręce swoje błogosławił ich. ` 

51. I stało się, że gdy ich * 
błogosławił, rozstał się z ni. 
mi,i wzniósł się w górę do 
„nieba. TDi z 
52. A oni uwielbiając jego, 
wrócili do Jerozolimy z m. 
dościa wielka. 


58. L-byli zawsze w świąty. | 
ni, chwaląc i błogosławić | 


47. I aby było głoszone w | Boga. Amen. 


EWANGIELIJA 
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ROZDZIAŁ I. 


i >zusie stało się 
dywieczne W Je For 
eo Te II. Świadectwo Jana Chrzei 


„ciałem, I asie, 15—86. III. Wezwanie | 


A początku było * Słowo, 
a Slowo było u Boga, a 
Bogiem było Słowo. m 
ło na początku u 
2. To GLS j P * Jan. 17,5. 
Boga. iS : % 

9, Wszystkie rzeczy “ przez 
nie się stały, a bez niego nic 
á Je * L ło "TR 
sie nie stało, eo slę Stado. 33,6. 
4. W nióm * był sua a 
swot t był światłością lu- 
żywot 1 y. Jan. 5, 26. t Jan. 8, 12. 
dza. i ra p B. 
5. A światłość w ciemności 
świeci, ale ciemność Jéj nie 

ogarnęła. n 

6. Był człowiek posłany * 
od Boga, któremu imię było 
Jan * Mat. 3, 1. 

7. Ten przyszedł na świa- 
dectwo, aby świadczył o świa- 
tlości, aby przezeń wszyscy 
uwierzyli. 

8. Nie był ci.on światłością, 
ale, aby świądczył o świa- 
tłości. 

9. Była to światłość pra- 
wdziwa,*która oświeca każde- 


go człowieka, przychodzacego 


na świat. 


10. Na świecie był, i świat 
przezeń * uczyniony jest ;ale 


świat go nie poznał, $ sA i 8: 


* Jan.9, 5. 


11. Do swćj własności przy - 
szedł, ale swoi go nie przy- 
jęli. 

12. Lecz którzykolwiekprzy- 
jeli go, tym dał moc,* stać się 
dziećmi Bożemi, jako tym, 
którzy wierza w imię jego ; 

* Rzym. 8, 15. Gal.3, 26. 

18. Którzy nie ze krwi, ani 
z woli ciała, ani z woli męża, 
ale z Boga się narodzili. 

14. A Słowo ciałem się * 
stało, i mieszkało między na- 
mi (i widzieliśmy + chwałę 
jego, chwałę jako jednorodzo- 
nego od Ojca), pełne łaski i 
$ prawdy. irpo Raz. + Kol. io. 

II. 15. Jan * świadezy o 
nim, i woła, mówiac : Tenei 
był, o którym powiedziałem : 
Ten, który po mnie przycho- 
dzi, przedemną stał się, be 
pierwój był niż ja, * Mat. 5 u. 

16. A z pełności jego my- 
śmy wszyscy * wzięli, i łaskę 
za Jacke. * Kol. 2, 9,10. 

17. Albowiem zakon * przez 
Mojżesza był dany, a łaska i 
prawda przez Jezusa Chry- 
stusa stała się. * i-wta. 

18. Boga nikt * nigdy nie 
widział: jednorodzony Syn, 
który jest w łonie Ojca, ten 


t opowiedział. Ean, 


19. A takie jest * gwia- 


SIP 
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dectwo Janowe, gdy posłali | ży, ktory gładzi m 
Zydzi z Jerozolimy kapłanów | ta. Se. 
ŻA. Gz, z, 


zech Świa 
i Lewitów, aby go pytali: ty| 30. Tenci jest, o któr 


a~ 


kto jesteś? (jan. 5%. | wiedziałem : za Ne m po, 
20. I wyznał, a nie zaprze- | mąż, który przedemi ldzię 


czył ;i wyznał: ja nie jestem | się ; bo pierwćj był niż „ Sta 


*Ohrystusem. * Jan. 3, 28. Dzie.18,%.| 8] A jam oo ni Z Ja, 
21. I pytali go: cóżeś tedy ? | aby był UOR LE ale 
Elijasz jesteś ? A. on rzecze : | lowi, dlategom ja w Ni 
nie jestem. A oni : prorokiem | chrzczące wodą. sd 
jesteś? i odpowiedział: nie| 82.1 świadczył Jan mów; 
jestem. | | widziałem ducha * zstę A 
22. Rzekli mu tedy : kto | cego jak gołab z nieba osi 
jesteś, żebyśmy odpowiedź | na nim. "ata 
dali tym, którzy nas posłali. | 388. A jam go nie znał; a] 
Cóż powiadasz o sobie ? który mię posłał chrzcić wa 
23. Rzekł: jam jest głos * | dą, ten mi rzekł : na kogob ; 
wołającego na puszczy : Pro- ujrzał ducha Aetea 
stujcie drogę Pańską, jak po- | zostającegona nim, tenci jest, 


wiedział Izajasz prorok. który chrzei * Duchem świę. 
+ Izaj. 40,3. Mat. 3,3. Mar. 1, 3. tym *Mat. 3,1 


24. A ci, którzy byli posłani, 
byli z Faryzeuszów. ł ; A | 
25. I pytali go i rzekli mu : | 95? 2e ter jest Syn Boży. 
czemuż tedy chrzcisz, jeśliżeś | y żę ada ZE 
ty nie jest Chrystus, ani Eli- | A joe dabwods 2a A 
jasz, ani prorok? 36. A ujrzawszy Jezusa 
26. Odpowiedział im Jan, SERI ARRS Lo Ba i 
mówiac: ja chrzezę * woda; "TI TAR : E 
ale w pośrodku was stoi, POPRAWE O 00 


którego wy nie znacie. ; 
*Mat.3,11. Mar. 1,8. Łuk. 3,16. Dzie. 1,5. szli Za Jezusem. 


27. On to jest, który po| 38. A obróciwszy się Jezus, | 


mnie przychodzi, a był prze- | i ujrzawszy ich za, sobą ida- | 
demną, któremu nie jestem | cych, rzecze do nich: czego | 
godzien rozwiązać rzemyka | szukacie? A. oni mu rzekli : | 
obuwia jego. Rabbi! (co się wykłada: Mi | 

28. To się stało w Betaba- | strzu), gdzie mieszkasz ? | 
rze za Jordanem, gdzie Jan| 39. Rzecze im: pójdźcie, % 


chrzcił. ogladajcie. I przyszli i wi 


29. A nazajutrz ujrzał Jan | dzieli, gdzie mieszkał, 4 20- 
Jezusa idącego do niego, i | stali przy nim onego dnia; bo 
rzekł: oto * Baranek Bo- | było około dziesiątćj godziny. | 


34. A jam widział i świad. 


dwaj uczniowie mówiącego, I | 
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pył Andrzej, brat | byl pod iigowem drzewem, wi. 


40. A. „ Piotra, jeden zo: | działem cię. | 
gzy mona p którzy to słyszeli | 49. Odpowiedział Natanae! 
ych dW piai za Dima. |irzekł mu : Mistrzu ! Tyś jest 


od ya i najpierwéj znalazť | Syn Boży, Tyś jest król Izra- 
? i; 3 a, p f a 9 
4l „ona, brata swego 1 rze- | elski. — 
Szy”. 34 znaleźliśmy Mesy- | 50. Odpowiedział Jezus i 
cze pn sje wykłada Chry- rzekł mu: żem cl powiedział ; 
| cho | widziałem cię pod figowćm 
spus. . > | FOTY m PPFYĄJ * -1EkKG7E 
o I przywiódł go do Jezu- drzewem, wierzysz ; W iększe 
"A wejrzawszy nań Jezus, | rzeczy nad te ujrzysz. 
sg tyś * jest Szymon, syn 51. I rzecze mu : zaprawdę, 
Tonasża „by bedziesz nazwa- zaprawdę powiadam wam : od 
[5 , & t * 3 n 
p° Kiefas, co się wykłada | tego czasu ujrzycie niebo 0- 
Piotr »Mat.16,17. | tworzone, i Aniołów Bożych 
48 A nazajutrz chciał Jezus | wstępujących 1 zstępujących 
wyjść do Galilei, i znalazł | na Syna człowieczego. 


JASZA» 


filipa, i rzecze mu: pójdź ROZDZIAŁ II. 

za, manie. B idy. | L Jezus w Kanie Galilejskićj, 1—11. IL. W 

Ch [pf r Q q „ JCZUS 1e GalnliejskKie]j, I—1LL. = 
44. A Filip był Z etsai iyo Jerozolimie wypędza kupczących w świą- 
„ miasta Andrzejowego 1 Pio- |  tyni, 12—%. 
> : 

trowego. A DNIA trzeciego było we- 
45. Filip znalazł Natanaela sele w Kanie Gralilej- 
i rzecze mu : znaleźliśmy o- skićj, i była tam matka Jezu- 
nego, o którym pisał * Moj- | sowa. 

jesz w zakonie, 1 f prorocy, 2. Wezwany też był i Je- 
Jezusa, syna Józefowego z | zus i uczniowie jego na to 
1 Moj. 3, 15. r. 49, 10. 5 Moj. wesele 


Nazaretu. 18. 18. t Izaj. 4,8. r. 7, 14. 
paerd Mr d 8 b a Te aas] 3. A gdy nie stało wina, 
46. L rzekł mu Natanael: | rzecze matka Jezusa do nie- 
czyż może z Nazaretu być co | go : wina nie mają. 
dobrego? Rzecze mu Filip : | 4. Rzecze jéj Jezus: eo Ja 
pójdź, a oglądaj ! mam z tobą, niewiasto? je- 
47. Ujrzawszy tedy Jezus, | szezeć nie przyszła godzina 
że Natanael idzie ku niemu, | moja. 
rzecze o nim: oto, prawdzi- | 5. Rzecze matka jego do 
wie Izraelczyk, w którym nie- | sług: cokolwiek wam powie, 
masz zdrady. czyńcie. 
AR mu aiz 6. I było tam sześć stągwi 
al ma dowe" Odpowie- kamiennych, postawionych 
wój miż c n aso mu : pier- obyczajem oczyszczenia Zy- 
ię Filip zawołał, gdyś | dowskiego, mieszczących w 


TII A 


_wekslarzom pieniadze rozsy- 
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sobie po dwa lub trzy wia- 

dra. 

7. Rzecze im Jezus: napel- 
nijcie te stagwie woda; i na- 
peźnili je aż do wierzchu. 

S. Tedy im rzecze: czerpaj- 
cież teraz, i zanieście przeło- 
żonemu wesela. I zanieśli. 

9. A gdy skosztował przeło- 
żony wesela téj wody, która 
się stała winem, (a nie wie- 
dział, skąd jest; lecz słudzy 
wiedzieli, którzy czerpali wo- 
dę,) zawołał oblubieńca ów 

przełożony wesela, 

10. I rzecze mu : każdy czło- 
wiek pierwćj daje dobre wino, 
a gdy sobie podpija, tedy po- 
dlejsze ; a tyś dobre wino za- 
chował aż do tego czasu. 

11. Ten poczatek cudów u- 
czynił Jezus w Kanie Gali- 
lejskićj, a objawił chwałę swo- 
ja; 1 uwierzyli weń uczniowie 
jego. 

II. 12. Potóm udał się * do 
Kapernaum, on, i matka jego, | 
i bracia jego, i uczniowie jego, 
1 zostali tam nie wiele dni; 

* Mań. 4,18. Mar. 1, 21. 
„18. A. była blizko wielkanoc 
Zydowska; i poszedł Jezus do 
Jerozolimy. 
14. I znalazł * w świa- 
tyni sprzedajacych woły, i 
owce, 1 gołębie, i wekslarzy 


z . + Mat. 21, 12. Mar.11, 15, 
siedzących. Łuk. 19, 45. ? 


15. A uczyniwszy bicz z po- 
z świątyni, i owce i woły; a 


pał i stoły poprzewracał ; 


rzał im siebie, dla tego, że 


aby mu kto świadczył: o czło- | 
wieku ; albowiem wiedział, co | 
| * jest w czlowieku. | Eroi ti 
wrozków, wszystkich wygnał | 78710. Jer. 11,20. 


16. A tym, co gołębie 
dawali, rzekł: wynieście ; 
stad, nie czyńcie domu O: 
mego domem targu. w 

dc E „wspomnieli sobię 
czniowie jego iż napisano. 
Gorliwość *o dom twój zżarłą 

"Bs. A 


mię. 8. 60,19, 
15. Tedy odpowiedzieli Ży 

. . > ] o ` LGD v zj 
dzi i rzekli mu: cóż nam za 


* znak pokażesz, że to CZĘ 
nisz p = Mat. 12, 38. r w 

19. Odpowiedział Jezus ; 
rzekł im: rozwalcie ten * 
przybytek, a we trzech dniach 


wystawię go. "Hits, 0r.z.4 
20. Rzekli tedy Żydzi: czter. 
dzieści i sześć lat budowano 
ten przybytek, a ty wetrzech 
dniach wystawisz go? 
21. Ale on mówił o przy. | 
bytku ciała swego. | 
22. Przetoż, gdy zmartwych. | 
wstał, wspomnieli uczniowie | 
jego, iż im to był powie- 
dział; i uwierzyli Pismu, i | 
słowu, które wyrzekł Jezus. 
28. A gdy był w Jerozoli. 
mie na: wielkanoc w święto, 
wielu uwierzyło w: imię jego, 
widząc euda, które czynił. 
24. Ale Jezus nie powie- 


znał wszystkich, 
25. I że nie potrzebował, | 


ROZDZIAŁ III. 


na 


II. Rozmowa Jezusa z Nikodemem, 1-1: 


11. Powtórne świadectwo Jana Chrzciciels | 
o Chrystusie, 22—36, 
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„wp, niektóry człowiek | 10. Odpowiedział Jezus. i 
Te Raryzeuszów, Imie- | rzekł mu: tyś jest nauczycie- 
> | A zk dem, książę Zy- | lem w Izraelu, a tego me 
pni wiesz ? 
l 11. Zaprawdę, zaprawdę.po- 
wiadam ci, iż co * wiemy, 
mówimy, a cośmy widzieli, 
świadczymy: a świadectwa 
naszego nie przyjmujecie. 


Jyvyg K1> % Je- 
G A przyszedł * do Je 
9 LE à Nocy i rzekł mu: 


Jan. 8,8% 
ić nie może, które ty garni 4 12. Jeżeli nie wierzycie, 
U LIE 7 . K; 2 ag: i 
-aśliby Bóg z nim mie mJ 19.59. | gdym wam ziemskie rzeczy 


7 Odpowiedżiał Jezus i | powiadał, jakże. uwierzycie, 
CE 


bieskie ? 

i ET 13. A nikt nie wstąpił * do 
mj Gd: żeć królestwa Bożego. | nieba, tylko ten, który zstą- 
f E do niego Nikodem: pił z nieba, Syn „człowieczy, 
jakże się może człowiek na- który jest w niebie. Fez. 4,910. 
SPA! bedac starym ? Czyliż 
może powtórnie wejść w Zy- 
wot matki swojej 1 narodzić 
się ? , 

5. Odpowiedział Jezus: za- 
prawdę, zaprawdę powiadam 
ci: jeśliby się kto nie narodził 
* zwody iz Ducha, nie może 
wejść do królestwa Bożego. 

Tyt.-3, 5. 

6. Co się narodziło * z ciala, 
ciałem jest, a eo się narodziło 
z Ducha,duchem jest. "57 %* 

7. Nie dziw się, żem ci po- 
wiedział : musicie się na no- 
wo narodzić. 

„8. Wiatr, gdzie chce wieje, 
1 szum jego słyszysz, ale nie 


wiesz, skąd przychodzi i do- 
kąd idzie ; tak też jest każdy, 
który się narodził z Ducha. 

9. Odpowiedział Nikodem i 
rzekł mu ; jakże to być mo- 
zer 


wde powiadam ci: jeśli się kto 


15. Aby każdy, kto weń 
wierzy nie zginął, ale miał 
żywot wieczny. s 

16. Albowiem tak Bóg umi- 
łował * świat, że Syna swego 
jednorodzonego dał, aby ka- 
żdy kto f weń wierzy, nie zgi- 
nał, ale miał żywot wieczny. 

*1 Jan.4,9. tMar.16,16. 1 Jan. 5, I0: 

17. Boć nie posłał * Bóg 
Syna swego na świat, aby 
sądził świat, ale aby świat był 
zbawiony przezeń. 77% 

18. Kto*wierzyweń, nia:bę: 
dzie osadzony; ale kto mie 
wierzy, już jest f osądzo: 
ny, iż nie uwierzył w, mię 


jednorodzonego Syna. Boże. 
20 * Jam, 5, 24.r. 6,40. tMar. 14, 10. 
ta) . 


19. Atenci jest sąd, że świa- 


= 
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tłość * przyszła na świat, | blubieńcem jest, a Pitra 
lecz ludzie bardzićj umiłowali | oblubieńca, który sto) y el 
ciemność niż światłość ; bo | cha go, radościa si l słą. 


a : 
były złe uczynki ich. *3%1%. | glosu oblubieńca sta toe da 
20. Każdy bowiem, kto źle | dość moja wypełniła | fi 
czyni, nienawidzi światłości i | 30.0On musi rość chci dk 
nie idzie na światłość, aby nie | szać się. RA 
były zganione uczynkijego. | 31. Kto z góry przychodz; 
21. Lecz kto czyni prawdę, | nad wszystkimi jest; Ea 4, 


przychodzi do światłości, aby | ziemi, ziemskim 
były jawne * uczynki jezo, 
iż w Bogu sa uczynione.” 8f62-5 

II. 22. Potém przyszedł Je- 
zus i uczniowie jego do Judz- 
kićj ziemi, i tam przemie- 
szkiwał z nimi *i chrzcił. * 1%- 
23. Chrzcił teżi Jan * w E- 


p. 7, MOON 
> m jest 1 ziem. 
skie rzeczy mówi; ten, który 
z nieba przychodzi, nad wszy. 
stkimi jest. d 
32. A co widział * i słyszał 
P [2 9 , m 
o tóm świadczy, a świadectwą 
jego nikt nie przyjmuje. 
*Jan.5, 19, 20, 


non, blizko t Salim; bo tam Eo Kto przyjmuje świa. 
było wiele wód, a ludzie przy- | 00. 79 Jego, ten pieczęcią 


chodzili i chrzcili się. ; Mt. 36. 

24. Bo jeszcze Jan nie był 
wtrącony do więzienia. 

25. Wszczał się tedy spór 
między uczniami Janowymi i 
między Żydami o oczyszcze- 
niu. 

26. I przyszli do Jana i 
rzekli mu : Mistrzu! ten, któ- 
ry był z tobą, * za Jordanem, | żywot wieczny ; * ale kto nie 
o którym ty f dałeś świa- | wierzy Synowi, nie będzie 
dectwo, ten oto chrzei, a ogladał żywota, lecz gniew 
wszyscy ida do niego. jan: v15 | Boży zostaje nad nim. 

27. Odpowiedział Jan i * Mar.16,16. 1 Jan, 5, 10. 
rzekł: nie może nie wziać ROZDZIAŁ IV. 
człowiek, jeśli mu nie będzie I. Rozmowa Jezusa z Samarytanką i ze Sa- 

Ó marytańczykami, 1—45. II. Uzdrowienie 
dane Z nieba. syna dworzanina królewskiego, 46—54. + 

28. Wy sami jesteście mi| Ą GDY poznał Pan, iż u- 
świadkami, żem powiedział: słyszeli Faryzeusze, że 
nie jestem ja * Chrystus, | Jezus więcćj uczniów czynił 
ale żem posłany + przed | * ichrzcił niżeli Jan. *7™ 3% 
nim. 81208. 1ML31. | 2. (Chociaż,sam Jezus nie 
29. Kto ma oblubienieę, o- | chrzeił, ale uczniowie jego), 


i U = 7 BA s se 
stwier dził, że Bóg Jest * pra- 
wdziwy. * Jan. 8,2%, 

54. Albowiem ten, którego 
Bóg posłał, słowa Boże mówi; 
boć mu nie pod miara daje * 
Bóg Ducha. e 45, 8. lzaj.61,1, 

35. Ojciec miłuje Syna, i 
wszystko dał * w ręce jego. 

f? z * Mat. 11, %. 
56. Kto wierzy w Syna, ma 
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y Judzką ziemię, 1 
u do Galilei. 
ał przechodzić 


3. Opuści 
odszedł znow 
(, A Hug 

j„amaryję: | 
Ape ftedy Jonii 
gamarytańskiego, *% zwanego 
3 char, blizko niwy, która by 


Takub Józefowi, Synowi 
dal J ak ue 1 Moj. 33, 18,19. Joż. 24, 32. 


prze 


semu. r 6 
m Į była tam studnia Jaku- 


powa ; przetoż będąc rę Ga 

strudzony Z drogi, usiadć przy 

studni ; a było około szóstej 

Sn przyszła niewiasta Z Sa- 
maryi czerpać, kę: AI 
recze Jezus: * daj mi pić 

8. (Bo uczniowie jego ode- 
szli byli do miasta, aby na- 
kupić żywności.) irp 

9, Rzecze mu tedy niewiasta 
Samarytańska: jakże ty be- 
dae Żydem, żądasz napoju 
odemnie, od niewiasty Sama- 
rytanki ? (gdyż nie przestają 
Żydzi z Samarytanami). 

10. Odpowiedział Jezus i 
rzek! jéj : gdybyś znała dar 
Boży,i kto jest ten, eo ci mó- 
wi: daj mi pić, tybyś goprosi- 
la, a dałby ci * wody żywćj. 

Izaj. 55, 1. 

11. I rzecze mu niewiasta : 
Panie ! nie masz i czóm na- 
czerpać, a studnia głęboka, 
skądże tedy masz te wode ży- 
wa? 4 Ó 
12. Czyliżeś ty większy od 
4Jw naszego Jakuba, który: 
niój pił i studnię, isam z 
bytek < synowie jego, i do- 

jego ? 


| 18. Odpowiedział Jezus i 
rzekł jéj: każdy, kto pije tę 
wodę, znowu będzie pragnął ; 

14. Lecz ktoby pił tę * wo- 
dę, która Ja mu dam, nie bę- 
dzie pragnał na wieki: ale ta 
woda, którą Ja mu t dam, 
stanie się w nim źródłem wo- 
dy wytryskujacćj ku żywoto- 
wi wiecznemu. sn G 

15. Rzecze do niego nie- 
wiasta: Panie! daj mi téj 
wody, abym nie pragnęła, i 
tu czerpać nie chodziła. 

16. Rzecze jéj Jezus: idź, 
zawołaj męża swego i przyjdź 
tu. 

17. Odpowiedziała niewiasta 
1 rzekła: nie mam męża. 
Rzekł jéj Jezus : dobrześ po- 
wiedziała : nie mam męża. 

15. Albowiem pięciu mẹ- 
żów miałaś, a ten, którego 
teraz masz, nie jest mężem 
twoim; toś prawdę powie- 
działa. 

19. Rzecze mu niewiasta : 
Panie! widzę, żeś prorok. 

20. Ojcowie nasi na tój gó- 
rze czcili Boga, a wy powiada- 
cie, że w Jerozolimie jest miej- 
see, gdzie należy cześć * od- 
dawać. Mol. 12, 5, 11.1 Król.9, 3.2 Kron. 

21. Rzecze jéj Jezus: nie- 
wiasto ! wierz mi, że zbliża się 
godzina, kiedy ani na tój gó- 
rze, ani w Jerozolimie nie bę- 
dziecie czeili Ojca. 

22. Wy ezcicie, * czego nie 
znacie; a my czcimy, co zna- 
my; albowiem zbawienie + 


jest z Żydów. P4 p Bam. 


mae" E S sów 


me inw pipi 
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23. Aleć'zbliża się godzina, | pokarmem jest, abym 
1 teraz jest, kiedy prawdziwi | wolę tego, który mie Czyni 


czciciele będą cześć oddawać | a dokonał sprawy jep Posta; 


Ojcu w: duchu i w prawdzie. | 35. Czyliż wy nie 
24. Bo i Ojciec takich szuka, | że * jeszcze czter 
którzyby mu cześć oddawali. | a źniwo 
Bóg jest * duch, a czeiciele | wiadam wam: podnieśc 
jego, winni mu w duchu i w | swoje, a przypatrzcję 
prawdzie cześć oddawać, "$$; | wom, że już białe sa 
25. Rzecze mu niewiasta: | wu. "Mat. 9,37. Zuk:a0,3 
wióm że przyjdzie Mesyjasz | 36. A kto żnie, bi i 
(którego zowią Chrystusem), | płatę, i zbiera owoc 
ten, gdy przyjdzie, oznajmi | ta wiecznego, aby i ten któ 
nam wszystko. sieje, radował się we. y 

26. Rzecze jéj Jezus: Ja nim | tym, który żnie. 
jestem, który z tobą mówię. | 37. Albowiem w tém pra 
27. A wtćm przyszli ucznio- | wdziwejestonoprzysłowie: > 
wie jego, i dziwili się, że: z | inszy jest, który sieje, a inszy 
niewiastą mówi ; wszakże ża- | który żnie. j 
den nie rzekł: oco pytasz, | 38. Jam was posłał, żać to 
albo o czém: z nią rozma- | około czegoście wy nie praco. 
wiasz ? wali ; Inni pracowali, a wyście 
28. I zostawiła owa nie- | weszli w pracę ich. 
wiasta wiadro swoje, i poszła | 39. Tedy z miasta onego 
do miasta i powiedziała lu- | wielu Samarytan uwierzyło 
dziom : weń dla opowiadania onćj 
29. Pójdźcie, obaczcie czło- | niewiasty, która świadczyła : 
wieka, który mi powiedział | wszystko mi powiedział, com 
wszystko, com uczyniła, czy | uczyniła. 
to nie jest. Chrystus ? 40. Gdy tedy przyszli do 
80. Wyszli więe-z,miasta, i | niego Samarytanie, prosili go, 
przyszli do niego. aby u nich został; i został 
31. A tymczasem prosili go | tam dwa dni. 
uczniowie, mówiąc: Mistrzu! | 41. I daleko więcój ich u- 
jedz. wierzyło dla słowa jego. 
32. A on im rzekł: mam Ja | 42. A. owój niewieście mó- 
pokarm ku jedzeniu, o któ- | wili: już nie dla twego 
rym wy nie wiecie. opowiadania wierzymy ; al: 
88. Mówili tedy uczniowie | bowiem samiśmy słyszeli i 
między soba: czy mu kto wiemy, że. to. jeste pra 
przyniósě jeść ? wdziwie Zbawiciel świata, 
34: Rzecze im Jezus: moim Chrystus. 


Mówięję 

DAS Slate 
przyjdzie ? Otóż p 5 
18 oczy 
się ni. 
ku żni. 


erze ZA. 
do żywo. 


È wespół z, 
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o dwuch dniach wy- | nę, w którćj lepićj się mialo ; i 

48. ya P atad 1 poszedł do | rzekli 00: ESOR € kod 
szedł Sta 3 | nie siódméj opuściła go go- 
żalilel. >, aezk 
Gal Albowiem sam. Jezus | rączi a es » 

AR -yo wydal, że *: pró- | 58. Poznał tedy ojciec, iż to 

. à: NV £ , atna p i] A m g 4. > k 
i eo oi swojój nie | była godzina, o której mu 
rok W OJJ ina | rzekł Jezus: syn twój żyje. 
! y poważaniu. | 3 ra e sac a ab 
jest 1 +.13,57. Mar. 6, 4. Łuk. 4, 24. I uwierzył sam 1 wszystex 
wk A gdy przyszedł do Gal | qm eko: 
49. 4 o e 0 Galileiczycy FAROR r i 
LOL g0 Galilejczyćy, | aiT SPF TER ET 
jilei, przyJE” 5, dą p: niły |, SA To znowu jest drugi cud 
widząc WSZJSUKO;, JME | który uczynił Jezus, przy- 
Jerozolimie Ww święto ; DO 1 0- | szedłszy z Judzkićj ziemi do 
i byli przyszli na święto. | Galilei 
nu VJ 1 r 

znowu przy- | M 

TI. 46. Oy Kan adi. ROZDZIAŁ V. 
szedł Jezus © y f | I. Chrystus uzdrawia w sabat chorego u 

: ] 41 dzie był uczynił Z sadzawki, 1—16. II. i mówi z Faryzeusza- 
lejs <10] a A b Į ieden dwo- mi oswojćm pochodzeniu od Ojca, 17 3 
wody wino. yid YLO * potém święto Zy- 
rzanin królewski w Kaper- 


RRE, dowskie, i poszedł Je- 
reg orowai. 1; * 3 Moj. 28, 2. 
naum, którego Syn ay, | zus do Jerozolimy. >g 


5Moj.16,1. 

47. Ten usłyszawszy, że Je- | 2. A jest w Jerozolimie przy 
zus przyszedł z Judzkićj zie- | owezéj bramie sadzawka, któ- 
mi do Galilei, poszedł do nie- | rą zowią po hebrajsku Be- 
goi prosił go, aby wstąpił i | tezda, mająca pięć krużgan- 
uzdrowił syna jego; bo był | ków. | duje 
blizkim śmierci. 3. W tych leżało wielkie 

48. I rzekł do niego Jezus: | mnóstwo: chorych, ślepych, 
jeśli nie ujrzycie znaków * 1 | chromych, wyschłych, któ- 
cudów, nie uwierzycie. rzy czekali poruszenia wody. 
» Mat. „88. r.16,1., Mar. 8,12. Zuk.11, %.| 4, Albowiem Anioł w pe- 
49. Rzecze mu: dworzanin | wnym czasie zstępował do sa- 
królewskt : Panie! wstąp | dzawki i poruszał wodę; pier- 
pierwćj niż umrze dziecię | wszy więc, który wstąpił po 
Sop poruszeniu wódy, stawał się 
50. Rzecze mu Jezus: idź, | zdrowym, jakąkolwiek cho- 
syu twój żyje. I uwierzył | roba był zdjęty. 
Ów człowiek słowu, które mu | 5. A był tam pewien czło- 
powiedział Jezus, i poszedł. | wiek od trzydziestu ośmiu lat 


He A. gdy już wracał, spo- | chorobą złożony. 

mili. 80 słudzy jego 1oznaj- | 6. Tego gdy Jezus ujraał 
żyje mówiąc: dziecię twoje | leżącego, 1 poznał, że już 
a. przez długi czas choruje, rze- 


Tedy ich pytał o godzi- 


cze mu : chcesz być zdrowym * 


EIF 


k E l 

{172 U 4 zka = 
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p, i Odpowiedział == chory ; szukali Zydzi, żeby go zabi: ¿ w sobie samym, | te same sprawy, które Ja czy- 
AMIE | niemam człowieka, nietylko naruszał sabat IĆ, i; ą ŻYWO sel aby miał ŻY- | nię, świadcza o mne, 14 mie 
„+ * s s s ył o e AU 3 E E POKO a, . => va Y * Jan. 10,5. 
któryby mię, gdy zostanie po- | * powiadał, że Bóg jes: » dej (ak dad 1 A samym. Ojciec posłał. z 
ruszoną woda, wrzucił do sa- | jego, i siebie czynił ré D] cem wot W e mu 4 władzę sąd | 37. A Ojciec, który mię po- 
dzawki; a gdy ja idę, inny | Bogu. à awn 97. I di : 


przedemna wstępuje. 
S. Rzecze mu Jezus : wstań, 
weź łoże * swoje, i chodź. 
* Mat. 9, 6. Mar.2, 11. 


* Jan. 7, 29, 30. 1.10 jm 
19. Odpowiedział tedy J: 
zus 1 rzekł im: zaprawdę „© 
prawdę powiadam wam © 


+. bo jest Synem 
b zi * Dan: Ia ARA 
KOSZE e aż 

czlow s 


g. Nie dziwcież się temu, 
8. 


słał, on to świadczył o * mnie, 
któregoście wy. głosu nigdy 
nie słyszeli, ani osoby jego 


a Q am, ni w przyjdzie godzina, w któ- | niet SĘ jt D Moj. Ya. 
9. I zaraz stał się zdrowym | % °S Syn sam od siebie P Ai wszyscy Co SQ W grobach, | 38. E słowa JES? i alb 
ów człowiek, i wział łoże swo- | „ZI Tó tylko to co widzi 4 i głos jego; w sobie mieszkającego y3 I0- 
je, i chodził. A był sabat * o- Ojciec czyni; albowiem kę *90. 1 ci, którzy M GRIE PREE ai po. Eh 
nego dnia. e DE kolwiek on czyni, to takżę; ili, wyjda a powstanie ży- | którego on posłał. 
10. Tedy mówili Żydzi ùü- Syn czyni. Jan. 8, 11, 12, p, 8,8, , 


zdrowionemu : sabat jest, nie 

godzi się * ci nieść łoża. 

* 2 Moj. 20, 3. 5 Moj.5,12. Jer.17,21. 

li. Odpowiedział im: ten, 
który mie uzdrowił, rzekł mi: 
weź łoże swoje i chodź. 

12. I pytali go: któż jest 
ten ezłowiek, eo ci powie- 
dział: weź łoże swoje i chodź? 

15. A uzdrowiony nie wie- 
dział, kto to był; albowiem 


„20. Boć Ojciec miłuje $ na 
i ukazuje mu wszystko, co 
sam czyni, I większe mu nad 
te sprawy pok: 
wy dziwowali. 
21. Albowiem jako Ojciec 


wzbudza umarłych i ożywia, 


tak i Syn, których chce, oży. 
wia. 


22. Bo Ojciec nikogo nie 


sądzi, lecz wszystek sąd dał 


Jezus odszedł, ponieważ wie- | Synowi. 


aże, abyście sie | 


wota ; ale ci, którzy e czy- 
nili, na powstanie sadu. l 
30. Nie mogęć Ja sam o 
siebie pie czynić : jak słyszę, 
tak sądzę, a sąd moj jest spra- 


39. Badajcie * Pisma ; bo 
się wam zdaje, że w nich ży- 
wot wieczny macie, a one sa, 
które świadcząo manie. pzy i711. 

40. A * nie chcecie przyjść 


wiedliwy; bo nie szukam * | do mnie, abyście żywot mie- 


woli mojćj, ale woli Ojca, któ- | li. 


$ 4 * Jan. 6, 38. 


* Jan. 6, 37. 


4l. Chwały od ludzi nie 


31. Jeśli Ja sam o sobie * | biorę. 


świadczę, świadectwo moje 
nie jest prawdziwe. A i 
82, Inszy jest, co o * mnie 


42. Ale wiem, że miłości ku 
Bogu w sobie nie macie. 
43. Jam przyszedł w imie- 


le ludu było na tém miejscu. | 23. Aby wszyscy czcili Syna, 
l4. „Potóm go Jezus znalazł | tak jak czcza Ojca; kto nie 
w świątyni 1 rzecze mu : oto | czci Syna, nie czci i Ojca, któ- 
zdrowym się stałeś,nie grzesz- | ry go posłał. 
że *więcćj, abyco gorszego na | 24. Zaprawdę, zaprawdę po- 
cię nie przyszło. ss, | wiadam wam: kto słowa me- 
15. Odszedł ów człowiek i| go * słucha i wierzy temu, 
powiedział Zydom, że to był | który mię posłał, ma żywot 
Ji ezus, który go uzdrowił. wieczny,i nie przyjdziena sąd, | 
„16. I dla tego Żydzi prze- | ale przeszedł z śmierci do ży- 
śladowali Jezusa, i szukali, a- | wota. Dia 
dy go zabić, że to uczynił w| 25. Zaprawdę, zaprawdę po- 
sabat. wiadam wam : że idzie godzi- 
LL. 17. A Jezus im odpo- | nai teraz jest, gdy umarli u- 
te Ee Ojciec mój aż * do- słyszą głos Syna Bożego, % | 
18 Di iona aa amu ji: | którzy usłyszą, żyć będą. | 
la teg ^ tem więcćj | 26. Albowiem jako Ojciec 


świadczy, 1 wiem, że prawdzi- | niu Ojca mego, a nie przyj- 
we jest świadectwo, które | mujecie mię; jeśliby inny 
wydaje o mnie. i: % 1 Mat.3 1. | przyszedł w imieniu swojćm, 
33. Wyście posyłali * do | tego przyjmiecie. 

Jana, a „on dał świadectwo 
prawdzie. + Jan. 1, 19. 


44. Jakże wy możecie wie- 
rzyć, chwałę * jedni od dru- 
84. Ale Ja nie od człowieka | gich biorac, a chwały, która 
świadectwo biorę, ale to mó- | jest od samego Boga, nie szu- 


wię, abyście wy byli zba- | kacie? 
wieni. 


+ 


mcan ee a e a 


* Jan. 12, 43. 


| 45. Nie mniemajcie, abym 
„35. On to był świecą gore- | Ja was miał oskarżać przed 
Jaca i świecącą, a wy chcie- | Ojcem; jest, który oskarża 
liście do czasu poradować się | was, Mojżesz, w którym wy 
w światłości jego. nadzieję macie. 

96. Ale Ja mam świadectwo | 46. Bo gdybyście wierzyli 
Większe niż Janowe; albo- | Mojżeszowi, wierzylibyście i 
wiem sprawy, które mi dał | mnie; gdyż on o * mnie pi- 


Jaee, abym je wykonał, | sał. "3 Ma A h 18,18. r. 49. 10, 


zza 
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47. Ale ponieważ pismom je- 11. Wział t sdn 


s > SA A edy J "" Tyncła | 30. Rzekli mu tedy: cóż 
go nie wierzycie, jakże moim | chleby, i * po dzięk 08 ona i i zardz Iódź PRZE ar Pori ean giar e e 
q 7 1 M aP m7 Y . 4 714 z _ r Ą © 1 Ć 1t . Ł A w, 3 . 2 _ - p a n 
siowom uwierzycie ? rozdał uczniom, 0 dozą 7 k sami, do pai IJ który | abyśmy widzieli iwierzyłi ci? 
3 K i 44 s Te 3 . TZ « | £. . + I * y at. 16 N 
ROZDZIAŁ VI. siedzącym także izio i 22 N em, widząc, Że |Góżczynisz? a sag 
E E a nakarmia 5,000 ludzi, 1—15. rybek, ile chcieli. *1 Sam JCh hyl za morze d rié] "łodzi, | 3L. Ojcowie nası * jedli 
. Przybywa do uczniów chodząc po mo- FOA % d . 1Tym,4ę è UJ ie było arug! J sti Far 'ezy jak 1 
TZU, mę 28 III. Mowa Jezusa w Kaper- GEL AKCZ 8 NĄ byli nag e tam. JLLS ią ja W która byli | mannę na puszce Zy , JAK napi- 
naum, 26—65. Viya Piotra; 66—71. rzekł uczniom swoim : Toni, gylko ta Je% r e 1600, i że | sano : Chleb z nieba dał m 
DOTEM oddalił się Jezus | cie te ułomki, które n lerz «stapil! pd ai sr tódź |lu jedzeniu. "Not 14. 4 Moj. 11,7. 
< . a É X Ą z . JL 6 . 7 7 © y f, y AUU g | È js 1U . i 9. 78, gn NIĄ w E 
za morze Gealilejskie, | żeby nie nie zcineł SAA Jezus MEWY. . ale sami | 32. Rzekł im tedy Jezus: 
które jest Tyberyjadzki > „O IQ BRZOZA „ami swoimi, ale 88 zę al 
HH € ? w AES c, y . ji 24 A, E & s r s. > > y 
29) [i bo dzieli e nim wiele ludu, | dwanaście koszów ułomików uóanięzyszły też inne lo- |dam wam: nie Mojżesz dał 
II 2 a aż i cuda, które czynił | z onych pięciu chlebów a 20. abeft jaty: blizko do |'wam chleb z niéba, ale Oj- 
oba MARO || SiT c S ; czmiennych, które pozostały dzie 7 miejsca odzie jedli | ciec mój daje wam chleb ów 
IF 38. Tv R igj RETE OJSÓŻ:. 22 . CZEKAC 
Ii Ri a> Jezusnagórę,i sie- | po tych, co jedli. J onego a A Jziekiuczynil.) | prawdziwy z nieba. 
1H ) LIN] e : . à j i Ld IST z -^ kC E 
LI ziad tam z uczniami swoimi; | 14. A ludzie ci chleb, SCI - 7 lud, iż | 38. Albowiem chlebem Bo- 
r | 4. A bylablizko wielkanoc PLAWI zy, To Igay (OPAC ana. anii s i 
= Il . yia blizko wielkanoc, | cud, który uczynił Je Ę ŻE dw ani u- | żym jest ten, który zstępuje 
i Í , * r . *9 Mni y ezus mo á ema Jezusa, J A J c « 
H święto * Zydowskie.*2 Moi 13, 18. „AJD ag, 


3$Moj.235, | WILL: bo jest za V 
5 MoJ. 16.16. J AERON dę prorok, 


5. Tedy podniósłszy * Jezus który *miał przyjść na świąt. 


+4. è s s z 7 7 3 £ h t 
-zmiów jego, wstąpili i oni w |Z nieba, 1 żyw ot = Z. 
ch Ak 34. Tedy mu rzekli: Panie! 


edy naig Yo dzie i przeprawili się do Ka- i. ać die 
oczy i ujrzawszy, iż wiele lu- | 15. Tedy Jezus poznawszy I crmaum, szukając Jezusa ; awaj nam zawsze tego chle- 

(I dzi idzie ku niemu, rzekł do | iż mieli przyjść i porwać '95, A znałazłszy go za mo- ba. 4 

j H Filipa : skad kupimy chleba, aby go uczynić królem uszedł | zem, rzekli mu: Mistrzu! „30. 1 rzeki xg Jezus: Jamei 

MH aby ci jedli? "Mat. 4.15 6. | znowu na górę sam jeden, |  kiedyśtu pE OYE || mi a ai e 
PPTI, UI 6. (Ale to mówił, doświad- TT LADY. -iln.is, | TIT. 26. Odpowiedział im | mnie” przychodzi, łaknąć nie 
| I czajac go; bowiedział, co miał : B A gdy był wieczór, Jezus irzekł: zaprawdę, za- | będzie, a kto wierzy we mnie, 

LI czynić.) zeszli * uczniowie jego nad prawdę powiadam wam : szu- nigdy pragnąć t nie będzie. 

IMF PI . p oi Mat. 14, 22, Mar. 6, 47. «WSE . z * Jan. 4, 14. ft Janm.7,38. 

H 7. Odpowiedział mu Filip : * TRO, j kacie mię nie dlatego, zescie 


za dwieście groszy chleba nie 17. I wszedlszy w łódź, pły- 

dosyć im będzie, ażeby ka- nęli za morze do Kapernaum, 

żdy z nich mało eo wziął. | 3% było ciemno, a Jezus 

| *Mar.6,s, | nie przyszedł był do nich. - 

_8. Rzekł mu jeden z uczniów | 18. A morze, gdy powstał ry trwa ku żywotowi wie- 

Jego, Andrzéj, brat Szymona | wielki wiatr, burzyć się po- cznemu, który wam da Syn 
iotra: czynało. 


T czł yi ŻY : Ji 11 ao 
9. Jest tu jedno pacholę, co | 19. Gdy tedy odpłynęli jak- | az ie Bóg O 


36. Alem wam powiedział : 
widzieliście mię, a nie wie- 
rzycie. 

87. Wszystko, eo mi daje 
Ojciec, do mnie przyjdzie, a 
tego, eo do mnie przyjdzie, 
nie wyrzucę precz. 

38. Bom zstąpił z nieba, nie 
iżbym czynił wolę swoją, ale* 
wolę tego, który mię posłał. 

* *Tuk. 3, 42. 

89. A taką jest wola Ojca, 
który mię * posłał, abym z 
tego wszystkiego, co mi dał, 
item nic nie stracił, ale abym 


widzieli cuda, ale żeście jedli 
chlób i byli nasyceni. 

27. Sprawujcież nie pokarm, 
który ginie, ale pokarm, któ- 


ie g | jo 1- 
ma pięć chlebów jęczmien- | by na dwadzieścia pięć albo Big 1 am eo 01 00. 
nych i dwie rybki ; ale cóż to |-trzydzieści'staj, ujrzeli Jezu- 28. Rzekli tedy do niego: 
jest ma tak *wielu ? ** 4.4.48. | gą chodzącego pomorzu, przy- cóż mamy cz nić abyśmy 
10; Tedy rzekł Jezus : każ- | bliżającego się ku łodzi, i zlę- sprawował. s fw iB że? j 
cie ludowi usiąść. A było tra- | kli się. ; 20, Odpowiedział J jer 
wy „dosyć na onóm miejscu, | 20. A. onim rzekł : Jam jest, rzekł im: toć i m EE M 
rusiadło mężów w liczbie o- | nie bójcie się. | wieko 
koło pięciu tysięcy. 


Domnas 
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40. Boć ta jest wola tego, | ry z nieba zstępuje . 
który mię posłał, aby każdy, | go jeść bedzie, RE i aby kto 
kto widzi Syna i wierzy weń, | 51. Jamci jest ów NR 
miał żywot wieczny ; a Ja go | wy, który * z IST leb ż > 
wzbudzę w dzień ostate- | jeśliby kto jadł z ADR i, 
czny.* p ną BRAŁA. | żyć będzie na wieki . chleba, 
41. I szemrali Żydzi prze- | który Ja daję, jest ca b, 
ciwko niemu, iż powiedział : | je, które Ja oddam że ° mo. 
Jam jest ów chleb, który z | świata. PRAN 
nieba zstąpił. 52. Wadzili się z 
42. I mówili: czyż to nie | między sobą, Ra od di 
jest * Jezus, syn Józefów, | ten może nam dać ciało Jakże 
którego my ojca i matkę zna- | ku jedzeniu? "BOJĘ 
my ; jakże więc ten powiada: | 58. I rzekł im Jezus: 
z nieba zstąpiłem ? 1%. 1353. | prawdę, zaprawdę powiada, 
43. Tedy odpowiedział Je- | wam : jeśli nie bedziecie T 
zus i rzekł im : nie szemrzyj- | ciała Syna człowieczego : 
cie między soba. li krwi jego, nie macie ż Ró: : 
44. Nikt nie może przyjść | w sobie. A 
do mnie, jeśli go nie pociągnie | 54. Kto pożywa ciało moje 
Ojciec mój, który mię posłał; |i pije krew moja ma E 
a Ja go wzbudzę w dzień osta- | wieczny, a Ja go wzbudze w 
teczny. | dzień ostateczny. 3 
45. Napisano u proroków:| 55. Albowiem ciało moje 
I bedą * wszyscy wyuczeni | prawdziwie jest pokarmem, a 
od Boga; przetoż każdy, kto | krew moja prawdziwie jest 
słyszał od Ojca, i nauczył się, | napojem. 
przychodzi do mnie. 56. Kto pożywa ciało moje 


+ Izaj. er. 31,3 s sis e 3 
46. Nie iżby kto wi dzieł * i pije krew moją, we mnie 
Ojca, tylko ten, który jest od A a a Ja wnim 
Boga, ten widział Ojca. 57. Jak mię posłał Ojciec, 
i "Mat. ns, | który żyje, 1 Ja żyję przez 
|. Zaprawdę, zaprawdę | Ojca; tak i ten, kto pożywa 
powiadam wam : kto wierzy | mię, żyć będzie przezemnie. 
we mnie, ma żywot * wie. | 58. To jest ów chleb, który 
2 No: Jan.8,16. |z nieba zstąpił, nie tak jak 
SrA am jest ów chleb ży- | ojcowie wasi jedli mannę a 
49. Ożcow; r _ ___ |pomarli; kto pożywa ten 
-« Jjcowie wasi * jedli | chleb, żyć będzie na wieki. 


manne na pusz e A 
« cz a 0- 59. z | z. 
marli. SU To mówił w bóżnicy 


50. To jest ów chleb, któ- 


60. Wielu tedy z uczniów 


ucząc w Kapernaum. | 
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Jyario 4 mówiło : | 71. A to mówił o Judaszu 
jest MOWA, któż jéj | Iszkary jocie, Synu _zymona ; 
twarda to a : | bo go ten * wydać miał, a był 
słucha” RÀ Jezus sam | jednym z owych dwunastu. 

Mia że szemrali na to | W "oj a że 

goble, 


skł dmdto i ROZDZIAŁ VIL 

| I. Jezus idzie do Jerozolimy na święto namio- 
tów,1—13. II. i uczy w świątyni, .14—%. 
ILI. Różne o nim zdania, 26—31. IV. Prze- 
Tożeni każą go schwytać, 33-40. V. Niko- 
dem broni Chrystusa, 50—53. 


| A POTEM chodził Jezus 

| po Galilei ; bo niechciał 
63. Duch to jest, który oży- | chodzić po Judei, dla tego że 
n; ciało nie nie pomaga ; Żydzi szukali, aby go zabić. 

Iowa, które Ja wam mówię, | 2. I było blizko święto Zy- 


duchem są i żywotem. dowskie * namiotów. — 
Ale sa niektórzy z was, 3 Moj. 23, 34. 4 Moj. 29, 12. 
64. : 3. Tedy rzekli do niego bra- 


co nie wierzą, albowiem któ. cia jego: odejdź stąd, a idź 
dział od początku Ja xto- | lo Judei, żeby i uczniowie 
rzy sq, CO Ne WIETZE, a twoi widzieli sprawy, które 
* co go ma wydać; - czynisz. 

4. Albowiem żaden nic w 


65, I mówil: dlategom wam | 
skrytości nie czyni, kto chee 
być widziany; przetoż ty, 


powiedział, że nikt nie może 
przyjść do mnie, jeśliby mu 
jeśli takie rzeczy czynisz, ob- 
jaw się światu. 


nie było dane od Ojca mo- 
5. Bo i bracia jego nie wie- 


rzyli weń. 

6. I rzecze im Jezus: mój 
czas jeszeze nie przyszedł; ale 
wasz czas zawsze jest w po- 


jego» 


wW 
ucza 10 
„ag obraza: 


„wie jego, TZ | 
jowie JE5 > ! 
| 

"Pal 5 A 

ca, Oóż, gdybyście ujrzeli | 
t 

f 


o 
e „ieczego wstępują- 
ana człowieczeg gP 1] ą 
M) dzie był * pier- 
sa 9 + Mar. 16, 19. Luk. 24, 51. JAN. 8,12. 
we]: 


ego. 

AN. 66. Od tego czasu wielu 
uczniów jego odeszło nazad, i 
więcój z nim nie chodzili. 

67. Tedy rzekł Jezus do o- 
nych dwunastu: czy 1 wy 
cheecie odejść ? A 

68. I odpowiedział mu Szy- 3 R: c * świat ni 
mon Piotr: Panie ! do kogóż |_| + ai AF Wyscśj „NiE 
pójdziemy? Ty masz słowa Ta ch ANĄ: SE 
żywota wiecznego, E POE a łe 2 

69. A myśmy uwierzyli i po- nim, iż sprawy jego t złe są. 


oe A b * Jam. 15, 19. t Jan. 3, 19. 

znali, żeś ty jest Chrystus, * | 8. Wy idźcie na to święto, 

n Boga żywego. janti% ® | Ja jeszcze nie pójdę na to 
0. Odpowiedział im Jezus: | święto, bo mój czas jeszcze 


e nie Ja was dwunastu | się * nie wypełnił. ""**5** 
w ralem? A jeden z wasi 9. A to im powiedziawszy, 
Jest dyjabłem. 


pozostał w Galilei. 
ie 
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10. A gdy poszli bracia jego, | 
tedyi on poszedł na święto, 
nie jawnie, ałe jakby pota- | 
jemnmie. | 

11. A Zydzi szukali * go 
w świeto i mówili : gdzież on 
lost? * * Jan 11, 58. 
"12. I było o mim wielkie 
szemranie * między ludem ; 
bo jedni mówili : że jest do- 
bry; a drudzymówili: nie, ale 
zwodzi: lud. ee. 


KROPY 


= | 18. Nikt wszakże jawnie * 
I o'nim nie mówił, dla bojaźni 
| s z * Jn: 2, 42. 

<a HA Zydów. Jan. 12, 4 


"FL 14, A gdy już święto 
byłow połowie, wszedł Jezus 
do światyni raczył..  , 

"5. I dziwowali się Zydzi 

mówiac: skąd ten zna Pismo, 

kiedy się nie uczył? 

_ 416. Odpowiedział im Jezus 

i rzekł : moja nauka nie jest * 
moją, ale tego, który mię po- 

sło f * Jan. 12,49. 

17. Jeśliby -kto chciał czy- 
nić wolę jego, ten pozna, czy 
ta nauka jest z Boga, czy Ja 
sam z siebie mówię. 

18. Kto z samego “siebie 
mówi, własnćj chwały szu- 
ka; ale kto szuka chwały 
tego, który go posłał, ten 
mówi według prawdy, i nie- 
masz w nim niesprawiedli- 
“wości. 

49. Czyliż * Mojżesz tnie 
-dal'wam zakonu ? a żaden iz 
"was mie:przestrzega zakonu. 
Dlaczegoż'szukacie, aby mię 
Maabić? atm is, 


20. Odpowiedział lud i rzekł: 


nz RZA ZZ Z WN O IO W OD 3 


którego wy nie znacie. 


==". 


Ś. JAN, VII. 


dyjabła masz ; któż:e; 

* zabić ? * Jan. , uh 
21. Odpowiedział a Mak 
rzekł im: jeden uczynek i 
czyniłem, a WSZYSCY- Sie Ra 
dziwujecie ! AB" 
22. Wszak Mojżesz nagn 
wam  obrzezanie, (nię żę 
było * z Mojżesza, 'ale z p 
ców,) i w sabat obrzezu; 3J- 
człowieka. *7 M. w, 10. Moja 
23. Jesli człowiek przyjm 
je obrzezanie w sabat, s 
nie był zgwałcony zakon Mot 
żesza, dlaczego się na mni | 
gniewacie, żem całego czł. 
wieka uzdrowił w sabat? | 

| 


Łuk 
"10, 


24. Nie sadźcie * welly 
widzenia, ale sprawiedliwym | 
sądem sadźciesi i Jae 5 io. | 

25. Mówili tedy niektórzy 
z Jerozolimczyków : czyż to 
nie jest ten, którego szukaj, 
zabić ? j 

III. 26. A oto, jawnie mó. 
wi, a nie mu nie mówią. Czy- 
liż prawdziwie poznali prze- 
łożeni, że ten jest. prawdzi. 
wie Chrystusem ? 

'27. Ale o tym wiemy, skąd 
jest ; gdy zaś Chrystus przyj: 
dzie, nikt nie będzie wiedzial, 
skad jest. | 

28. Wołał tedy -Jezus v| 
świątyni ucząc -1 mówiąc: l 
mnie znacie, i wiecie skąd Je-| 
stem, i "nie od samego siebie 

przyszedłem ; * ale jest prii 
wdziwy, który mię “t pośa'| 


| 
i 


* Tam. 5, 43. 1. 5; 42 ; 
1 Jan. 8, 26. Rzym. 8,6 


29. Lecz Ja-.go * znamy] 


Ś. Tax, VIT 
mówi Pismo, rzeki wody ży- 


wéi popłyną z żywota jego 


)”5 


a on mię 


* Jan. 10, 15. 


s jest, 
pom od niego J j 


osłał. sakili, * jakby go | 89. (A to mów i o Duchu, 

30. 1 a” żaden nie ścia- | którego *wziaćmieliwierzacy 
z yé e is s dw r 7 = - ki z E a 

po ki . bo jeszezenie- | weń; albowiem jeszcze nie 

gny pop wodzina jego. | był dany Duch Swiety,dla te- 

9 rdd i 4 „| |» odd Í P; z ŁJ . 

sęk > "Luk, 20,30. køo że jeszcze Jezus nie byl 
. 1ETrZY- € 9 : i a raj. 44,8. J0€ „28. 

31, A wielu z wic w uwićlbiony). ` zgi: 4:3. Jesa 

gh +: mówiło : irysStus | yrs 2 ; 5 

ło * weń mówiło: UKTySWuE | 40, Wielu ich tedy z óne- 

o 4 s arr |17 r1ece r 

sdy przyjdzie czyliż więcej 


które |82 ludu słyszac te słowa, mó- 
Ai e mi i ctóre | Siy s; KOP E TZ W 
cudów uczyni nad e s. | Wiło: to * prawdziwie jest ów 


en uczynił : i rorok. "O 
"TY. 32, A słyszeli Faryze- TL. A drüdzy mówili: to jest 
usze, że to lud o nim EN | hrystus; niektórzy zaś mó- 
j posłali Faryzeusze 1 E | wili::ezyż z Galilei przyjdzie 
niejsi kapłani slugi, aby go | Chrystus? 

pojmal. | "42. Ozyż nie mówi Pismo, 
"88. Rzekł im tedy Je? '|że z masienia Dawidowego i 
jeszcze na krótki dod a. z Betlehemu * miasteczka, 
siem m, Wada, T i e°] odzie był Dawid, przyjdzie 
tego, który mię p HA foe. Chrystus? * Mich. 5,2. Mat. 2;5. 

34. Szukać mię * będziecie, | 43. A tak stało się rozdwo- 
ale nie znajdziecie ;'a gdzie | jenie dla niego między ludem. 
Ja będę, "wy przyjść nie mo- | 44. I cheieli go * niektórzy 
żecie. * 38. 8,21. 1.18,88. | z nich pojmać ; ałe-żaden nie 
35. Mówili tedy Zydzi mię- | ściągnął nań rak swoich. „JE: 
dzy sobą: dokącdże ten pój- ; 45. Przyszli tedy słudzy do 
dzie, że my:go nie znajdzie- | przedniejszych kapłanów ido 
my? czyli do rozproszonych : Faryzeuszów, którzy im rze- 
między Grekami pójdzie, i | kli: dłaczegożeście go nie 
będzie uczył Greków ? | przywiedli? 

36. Cóż to za mowa, którą | 46. Odpowiedzieli słudzy : 
wyrzekł : szukać mię będzie- | nigdy tak nie mówił czło- 
cie, alenieznajdziccie, i gdzie | wiek, jak ten-ezłowiek. 

Ja będę, wy przyjść mie mo- | 47. l odpowiedzieli im Fa- 
oddać Radny R alhoście i wy zwie- 
Ariete ina ioii a dzień dzeni: EF i a 
wołał, ai o an A ezus i 48. Czyliż kto uwierzył * 
Pragnie, niech % Jesli ++ kto ‘weń z przełożonych albo `z 
dziej pije kaidenan ATA Faryzeuszów ? RE 
o „PYŁ. «8 tlan.6,6. | 49, Miko ten lud który nie 
98, Kto wienen Ge lex J LAS SLOTY ME 
J we mnie, jak "zna załkonu, przeklęty jast. 


4 
i 


| 


» e 


przys? 


c 


odb 
z 
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V. 50. I rzecze do nich * | do nich: kto z was jest 
Nikodem, który przyszedł w | grzechu, niech pierwsz bez 
nocy do niego, a był jednym | nią¥* kamieniem rzuci. Tyt 
z nich: "m.xLż | 8. I znowu schyliwsz It, 

51. Czyli* zakon nasz sa- | na dół, pisał po ziemi, "2 
dzi człowieka, jeżeli pierwćj | 9. A gdy oni to usłysz ih 
nie wysłucha go i nie pozna, | będąc w sumieniu przekon b 
E czyni? * Moj. 47,8. r. 12, 15, ni, jeden Za drugim wycia 
52. Odpowiedzieli mu i rze- | dzili, począwszy od starsz y 
kli: czyż i ty nie z Galilei? | aż do ostatnich, i zostałtyjp 
Badajże i obacz, że prorok z | sam Jezus, i niewiasta w Ri 
Galilei nie powstał. środku stojaca. 3 
58. I poszedł każdy do do- 


mu swego. 


ROZDZIAŁ VIII. 


rlasto! gdzież s: I C 
1. O niewieście na endzołóztwie pojmanćj, ADO (e Ś Bi OWI, co na 


1—1l. JI. Czém jest Chrystus, 12—21. ILI. cię skarżyli ? Zaden cie nie 
r) ; i ` Jelpą 6 ia . c 
Żydzi bluźnią mu i chcą ciskać nań kamie potępił ? 


niami, Jecz Jezus oddala się, 22—59. 
A JEZUS poszedł na górę 11. A ona rzekła: żaden, 
Oliwna.. Panie! A Jezus jéj rzekł: 
2. Rano zaś znowu przy- |! Ja cig mie potępiam ;1dZ.ijua 

szedł do świątyni, a lud wszy- | WIĘCćj nie grzesz,*  "*ex% M. 

stek zszedł się do niego; i PEL 12. Znowu więć rzekl 

usiadłszy uczył ich. im Jezus, mówiąc: Jam jest 

3. I przywiedli do niego u- światłość * świata; kto Za 
czeni w Piśmie i Faryzeusze | Ta idzie, MIE będzie chodzi] 
niewiastę na  cudzołóztwie | W C'emnośćl, ale będzie miał 
pojmaną, i postawiwszy ją w światłość żywota. "rp, ADI 
pośrodku, 18. Rzekli mu tedy Fary- 

4. Rzekli mu: Nauczycielu ! AGH A 
tę niewiastę pojmano na sa- | SZYSZ; świadectwo twoje nie 
mym uczynku cudzołóztwa ; jest prawdziwe. 

5. A w zakonie nam Moj- 
żesz * przykazał takie kamio- 
nować ; ty więc cóż mówisz? 

* 3 Moj. 20,10. 5 Moj. 22, 22. 

6. A to mówili kusząc go, | moje; bo wiem, t skądem 
aby go mogli oskarżyć. A Je- | przyszedł i dokąd idę; lecz 
zus schyliwszy się na dół, pi- | wy nie wiecie, skądem przy- 
sal palcem po ziemi. szedł i dokad idę.  ;3m:7%, 

7. A gdy go nie przestawa- 

li pytać, podniósłszy się, rzekł | cie; Ja nikogo nie sądzę. 


i żadnego nie widząe, tylko 


| oną niewiastę, rzekł jéj: nie. | 


10. A podniósłszy się Jezus | 


zeusze : ty sam o sobie świad- | 


14. Odpowiedział Jezus i | 
rzekł im: chociaż Ja świad- | 
czę sam o sobie, jednak * | 
prawdziwe jest świadectwo 


15. Wy według ciała sądze: | 


Ś. JAN, 
choćby PEN | 
s ój jest prawdziwy; bom | 
ad MOJI” 
sąd : sam , 


ta jest S ETN, 

K Ge który mię po. 
Oj Ą w zakonie waszym | 
I isano że dwuch ludzi | 
nap-* , 


” f ro i 
¿wjadect w 5 Moj. 17, 6. RZ 19, 15. 
w kor 18, ky sam: 0 
ug. Jam jest, ni. 

i świadczy o 


| 

? świadczę ; p Š | 
. „* który mię po- | 

| 

| 


sobie í 
+ Mat. 3, 17. 


dział Jezus: ani mnie MEC: 
ani Ojca mego ; jeślibyście 
mnie znali, 1 oa g aS 
00 znali. SEC 
*90. Te słowa mówił. Jezus 
* skarbnicy, ucząc w światy- 
ni, a żaden go nie pojmał, ŻE 
jeszcze nie była przyszła 
godzina jego. kre” 

21. Rzekł im tedy znowu 
Jezus: Ja odchodzę i będzie- 
cie mię* szukać, aw grzechu 
swym pomrzecie; dokąd Ja 
odchodzę, wy przyjść nie mo- 
żecie. * Jan. 7,54. 

HI. 22. Mówili tedy Zydzi: 
czyliż się sam zabije, że mó- 
wi: dokąd ja odchodzę, wy 
przyjść nie możecie. 

28. I rzekł do nich: wyście 
z nizkości, a Jam * z wyso- 
kości; wyście z tego świata, 
a Jam nie jest z tego świa- 


a. * Jan. 8, 81. 
24. Przetom wam powie- 
zdał 


, iż pomrzecie w grze- 
a swoich; bo jeśli nie 
órzycie, żem Ja jest, po- 
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‘pym i Ja sadził, | mrzecie w grzechach swoich. 
[6 t 


25. Tedy mu rzekli: któżeś 


jeden, ale Ja i | ty jest? I rzekł im Jezus: to, 
co od początku 1 powiadam 
wam. 


926. Wiele mam o was mó- 


rawdziwe jest. | wić i sądzić; ale ten, który 


A 


mię posłał, * jest prawdziwy, 
a Ja, com od niego słyszał, to 
mówię na świecie. 


s Jan. 7, 28. 


27. Ale nie zrozumieli, że 


im o Ojcu mówil. 


28. Przetoż im rzekł Jezus: 


gdy wywyższycie * Syna 

człowieczego, wtedy pozna- 

cie, żem Ja jest, i sam od 

siebie nie nie czynię, ale jak 

mię nauczył Ojciec mój, tak 
ŻE 

mówię. 


* Jan. 3,14. Jan. 7, 16. 


29. Aten, który mię posłał, ze 


mną * jest; nie zostawił mię 


samego Ojciec, bo co mu sie 


podobało Ja zawsze czynię. 


* Jan. 16, 33, 

30. To gdy on mówił, wielu 
* weń uwierzyło. "73-751. 

31. Tedy mówił Jezus do 
tych Zydów, co mu uwierzy- 
li: jeśli wy zostaniecie w sło- 
wie mojóm, prawdziwie ucz- 
niami moimi będziecie ; 

32. I poznacie prawdę, a 
prawda was wyswobodzi. 

338. I odpowiedzieli mu: 
myśmy nasienie Abrahamo- 
we, i nigdyśmy nie służyli ni- 
komu; jakże ty mówisz, że 
wolnymi będziemy. 

34. Odpowiedział im Jezus: 
zaprawdę, zaprawdę powia- 
dam wam, iż wszelki, kto*czy- 
ni grzech, sługa jest grzechu. 

* Rzym. 6, 20. 3 Piotr. 3, 19. 


| ai 
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35 A sltga: nie: mieszka:w | i pożądliwości: ojca: gy 
domu na: wieki; ale Syn.mie- | czynić chcecie; onei byj m, 
szia na wieki. dereą od początku, i w 7 


36: A przetoż. jeślb * was 
Syn wyswobodzi, prawdziwie) prawdy: niemasz; gdy n 
wolnymi będziecie. *Twm**. | kłamstwo, ze wiae 
37: Wiem, żeście nasiėniej| mówi, dla tego że jest, kł 
Abrahamowe ; lecz, szukacie, 


wdzie *niepozostał, bo wn 


> 3 O a 3 af | z 3 W, 5,5 

aby mię zabić, iż mowarmojaj 45. A Ja,że prawdę mówi: 
SS Pa z . . > R; c 7 

nie mieszka wW: was; | nie-wierzycie mi. b 


38. Ja. com widział u Ojca 
mojego, powiadam, a wy też 
to, coście widzieli: u ojca wa- | wię, czemuż wy nie wic 
szego, czyniele: mi? 

39: Odpowiedzieli mwi rze- 
kli: Ojcem naszym jest Abra- 
ham. Rzeczeim Jezus: gdy- 
byście byli * synami Abra- 
hama, ezynilibyście uczynki 

Abrahamowe. "Fm 22841,9, 0. 


jesteście. 

48: Odpowiedzielii tedy Ży. 
dzi i rzekli mu: czyliż my nie 
40. Ale:teraz: szukacie, aby | dobrze: mówimy; żeś. ty: jest 

mię zabić, człowieka, który | Samarytanin,i że dyjabia * 

wam % prawdę: mówił, którą:| masz? AR 20. E10 

słyszał od Boga; tego Abra. | 49. Odpowiedział Jezus: Ja 
ham nie czynił, *Jan.17,1. | dyjabła, nie: mam, ale czcze 

41. Wy czynicie uczynki | Ojca.swego ;, awy znieważae 

ojca swego. Rzekli mu tedy : | cie mię. 
my z nierządu nie jesteśmy | 50: Jarzaś nie szukam chwa- 
spłodzeni, jednego Ojca ma- | ły: swojćj; jest, który szuka i 
my, Boga. sadzi: 

42. Tedy im rzekł Jezus:| 5l: Zaprawdę, zaprawdę: 
gdyby Bóg był Ojcem wa- | powiądam. wams: jeśli kto * 
szym, to byściemnię miłowali, | słowa me zachowywać będzie, 
albowiem Ja od Boga wysze- | śmierci nie:będzie oglądał na 
dlem i przychodzę, i nie sam | wieka, * JAR 
* od siebie przyszedłem, ale| 52. Tedy mu.rzekli Zydzi: 
mię on posłał. “Jans | teraześmy poznali, że dyjabla 

48. Czemuż téj mowy mojćj | masz. Abraham umarł i pro; 
nie, pojmujecie? dla tego że | rocy, a ty: powiadasz: jeśli 
nie możecie słuchać słowa,| kto: słowo moje: zachowywać 


Eo AMB będzie, śmierci nie skosztuje 
44., Wyście z. ojca dyjabła, | na wieki; | 


*1 Jan. 4, 6, 


xe" Wn 
ną 
s OW 
Swego własnęgę 


mo’ l amea 
i ojcem kłamstwa. *; Mos" 


46. Któż z wasobwini mnie 

9 13; A A a c 

o grzech? Jeśliż prawdę mó. 

erzycię 
y. . A 

47. Kto zr Boga jest, słów * 


Bożych słucha ; dla, tego wy 
nie słuchacie, że: z Boga nie 


| 


| 
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soed ty; WIĘKSZY nad. | Jego; że się ślepym naro- 
gg. CJ „go Abrahama, któ- | dzał : 
a846 a 


. M r m ay . p? ņų +1 341 7 16 „) ©” Gg. € ti 
je 19 | prorocy pomarli; | 3 Odpowiedział Je zus: ani 
„pumai, ty czynisz r tem zgrzeszyi, anı rodzice 


jjmże SIĘ w. dział Jezus: je- Jego; ale żeby się * okazały 
f Odpowie E ° al | awy: Boże "za * 48m Ii, K 
54, OCE n * siebie chwalę, | sprawy. Boże na nim. 
selasa, |. | sprawować 
Ojciec mój, 


któr m =Jan. 5,41» | dzia 3 z nikt nie Re > 
ok Bogiem waszym. | dzie noe, gdy nikt nie będzie 
o 


jest Go nie znacie, a. | mógł nie sprawować. 7 * - 
55. Lecz 51. 


nam; i jeślibym rzekł, | 5a Pókim jest na świecie, 
JAGA > a. byłbym po- | jestem * światłościa świata. 
że go nie bki y” ę le go | * Izaj. 42. 6. mk. 2, 32. Jan. 1,9. r.,3,1% 
Jobn m wam, gdłamca ; ale 80 | r.12,46. Dzie. 13, KZ b 
dobay, Jowo jego zachowuję. 6. To rzekłszy plunął na 
Ia Abraham, ojciec wasz, | ziemię, i uczynił błoto ze śli- 
6 ł ogladać dzień mój, i | ny, i pomazał tém błotem o- 
HN 1 radował się. „| ezy * ślepego. s "ERD A a 
57. Tedy rzekli Żydzi donie- | 7. I rzekł mu: idź, umyj się 
go: pięćdziesięciu lat jeszcze | w sadzawce * Syloam, (co się 
niemasz, a, Abrahamas wi- wykłada posłany). Poszedł 
dzial? tedy i umył się, 1 przyszedł 
58. Rzekł im Jezus: zapra- widzac. em Bsz: nan 
wdę, zaprawdę powiadam | 8. A. tak sasiedzi, i którzy 
wam: pierwéj niż * Abraham go.przedtóm widzieli ślepym, 
był, Jam jest. 'aMoj.s,1, | mówili : czyż to nie jest ten, 
59; Porwali tedy * kamie- | który siadał *%1 żebrał? „2 * 
nię, aby nań ciskać ; lecz Je- | 9. Drudzy mówili, że to ten 
zus schronił + się, i wyszedł z | jest ; ainni, iż jest do niego 
świątyni, przechodząc środ- | podobny. Lecz on mówił: 
kiem między nimi, i tak u- | Jam jest. 
mknął. "Jam10, SLi Zmk,4,%8. | 10, Tedy mu rzekli: jak się 
ROZDZIAŁ IX. otworzyły oczy twoje? 
L Ohrystus ślepo narodzonego w sabat ll. A om odpowiedział 1 
Mea 1-1, 11. Pavyzeusze. badają | rzekł: człowiek, którego zo- 
Rea v wyznaje że Jezus jest Sy- . J M 7 bł t s 
ym, 18-41, wią Jezusem, uczyni błoto 1 
Ą MIMO idąc, ujrzał czło- | pomazał oczy moje, i rzekł 
„wieka ślepego od uro- | mi: idź do sadzawki Syloam 
AA i umyj się ; a tak odszedłszyi 
A, I pytali go uczniowie je- | umywszy się, przejrzałem. 
-mindki i Mistrzu! któż | 12. Tedy mu rzekli : gdzież 
o'€RZJA, ten, czy rodzice | on jest? Rzecze: nie wiem. 


Ww" 
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II. 13. Tedy przywiedli te- | 22. Tak mówili rodzie 
go, który przedtóm był ślepy, |bo się bali * Żydów 
do Faryzeuszów. wiem już Żydzi postanowil; 

1, 


14. A był sabat, gdy * Je- | aby każdy kto go tylko % 


© z 
e Jego, 
” albo, 


zus uczynił błoto i otworzył | zna Chrystusem, był + z% 
oczy jego. *Jan.5,9%. | ¿nicy wyłączony. Jaan, ję 
-12, 4, © 


15. Tedy go znowu pytali i| 28. Przetoż rzekli rodz; 
Faryzeusze, Ww jaki sposób | jego : ma lata, jego pytajeis 
przejrzał? A on im rzekł: | 24. Tedy zawołali Doai À 

` Þlota mi włożył na oczy, i |nie człowieka onego które 
' umyłem się, i widzę. | | był ślepy, i rzekli mu ; odj 

16. Mówili tedy niektórzy | chwałę Bogu; my wiem A 

z Faryzeuszów ; człowiek ten | ten czlowiek jest grzesz a że 
25. A on odpowiedział ; 


nie jest od Boga; bo nie 
strzeże sabatu. Drudzy mó- rzekł: czy grzesznym jest 
niewiem, jedno tylko wiem. 


wili: jakże może człowiek * 

TZ n I IĆP | - 4 . 
grzeszny takie cuda czynić ? | żę byłem ślepy, a teraz widzę. 
26. I rzekli mu znowu: cóż 


I było rozdwojenie ł między 
pal + W.81,33. t Jan. 7,12 
nimi. ABE y , 
- ci uczynił? Jakże otworzył 
oczy twoje ? 


27. Odpowiedział im : jużem 
wam powiedział, a nie słysze- 
liście ; czemuż jeszcze sły- 
szeć chcecie? czyliż i wy 
chcecie zostać uczniami jego? 

28. Tedy mu złorzeczyli i 
rzekli: ty jesteś uczniem je- 
go; ale my jesteśmy ucznia- 
mi Mojżeszowymi. 

29. My wiemy, że Bóg do 
narodził? jakże więc teraz SER se pa R a 
widzi ? RZOŃCA. 

20. Odpowiedzieliim rodzi- | 80. Odpowiedział ów czło- 
ce jego i rzekli: wiemy, żeto | wiekirzekł im: to rzecz dzi- 
jest syn nasz, i że sięślepo na- | Wna, że wy nie wiecie, skąd 
rodził ; jest, a otworzył oczy moje. 

21. Lecz jak teraz widzi, nie | 81. A. wiemy, że Bóg * grze- 
wiemy, albo kto otworzył | szników nie wysłuchuje ; ale 
oczy jego, my nie wiemy ; ma | kto wielbi Boga i wolę 
lata, pytajcież go, niech sam jego czyni, tego wysłu- 


o sobie powie. | *Ps'06, 18. Pr j..1, 16 
p chuje. kai, PUP. 15, 39.. Tzaj..1, 


17. Rzekli slepemu po- 
wtórnie : ty co mówisz o nim, 
ponieważ otworzył oczy two- 
je? A onrzekł : prorokiem * 
jest. SARRO 16. r. 24, 19. A 4, 19. 

18. A nie wierzyli Żydzi o 
nim, że był ślepym, i że przej- 
rzał, aż zawołali rodziców te- 
go, który przejrzał. 

19. I pytali ich, mówiąc: czy 
to jest syn wasz, o którym 
powiadacie, że się ślepo 


Ś. JAN, p € 185 


o Od wieku nie słyszano, | 
© Jkto otworzył oczy 


p 200. d 
parodZ ne ; e był od 


* uczy- 
Bog% an. 3, 2- 
nić. od owiedzieli i rzekli 

BA. 4 ae wszystek w grze- 
pu: t narodził, i ty nas u- 
chac % I wygnali go precz. 
A usłyszawszy J ezus, 
Lia recz wygnali, 1 zna- 
że go P oo, rzekł mu: czy 
p a Syna Bożego? 

36. A on odpowiedział i 
rzekł: a któż jest, Panie : 

weń wierzy : 
a rzekł mu Jezus : i 
widziałeś go, i który $ móga 
ztobą, oncijest. AAE 

38. A on rzekł: wierzę Pa- 
nie! i uwielbił jego. 

39. I rzekł mu Jezus : na 
sad Ja przyszedłem * na ten 
świat, aby Ci, którzy nie wi- 
dzą, widzieli, a ci, którzy w1- 
dzą, aby się stali ślepymi.f 

* Jan. 3, 17. t Mat. 18, 14. 

40. I usłyszeli to niektórzy 
z Faryzeuszów, którzy byli z 
nim, i rzekli mu: czy i my 
ślepymi jesteśmy ? 

41. Rzekł im Jezus: gdy- 
byście byli ślepymi, nie mie- 
libyście grzechu ; lecz teraz 
mówicie, iż widzicie, przeto 
grzech wasz zostaje. * * Jan. 15, 22. 


ROZDZIAŁ X. 


t Jeius mówi o dobrym i złym pasterzu, 
i 18. IL. stąd rozdwojenie między Żydami, 
—%. III. Faryzeusze chcą ukamiono- 


Wać Jeznsa, lecz on uszedł im, 31—42. 


zaprawdę 


wchodzi drzwiami do owczar- 
ślepo | ni, ale wchodzi inną droga, 

|| « - . tm pe = 
ten jest złodziejem i zbójcą ; 


2. Lecz kto wchodzi drzwia- 
mi, pasterzem jest owiec. 

3, Temu odźwierny otwiera, 
i owce słuchaja głosu jego, a 
on swoje własne owce po 


imieniu * woła i wyprowadza 


je. * Izaj. 43, 1. 

4. A gdy wypuści owce 
swoje, idzie przed nimi, a 
owce idą za nim; bo znają 
głos jego. 

5. Ale za obeym nie idą, 
lecz uciekaja od niego; bo 
nie znają głosu obcych. 

6. Tę im przypowieść Jezus 
powiedział ; leez oni nie zro- 
zumieli * tego, co im mó- 
wi. * Mar. 9, 32. 

7. Rzekł im tedy znowu 
Jezus: zaprawdę, zaprawdę 
powiadam wam, żem Ja jest 
* drzwiami owiec. ***"*** 

8. Wszyscy, ilu ich przede- 
mną przyszło, * złodziejami 
są i zbójcami, ale nie słuchały 
AR OGG * Jer. 23, 9. 

9. Jam jest drzwiami: jeśli 
kto przezemnie wnijdzie, 
zbawiony będzie, a wnijdzie 1 
wyjdzie, i pastwisko znajdzie. 

10. Złodziej przychodzi, 
tylko aby kraść, i zabijać, ł 
tracić; Jam przyszedł, aby 
żywot miały, i obficie miały. 
| 11. Jam jest * dobry pasterz: 


dobry pasterzżycie swoje kła- 


dzie za owee. "75-31: Izaj. 4, 1. 


- À 12. Lecz najemnik, i ten, 
powiadam wam : kto nie | który nie jest pasterzem, któ- 


e. GRZE EE 4 E 


186 Ś. JaRy X. 
rego nie sa owce własne, wi | w świątyni, 


w: przygio 
; z nk 
dzac: wilka: przychodzącego, LĄ 


Salamonowym. "Kron Gja 
opuszcza owce i ucieka, a| 24. Tedy go obstąpilisż sk 
wilk porywa rozpraszaowee. | 1 rzekli mu: dopółkiż EnA A 

13. Æ najemnik * ucieka, | nasze w niepewności a 
bo jest najemnikiem, i niema będziesz?  Jeśliżeś ty ip 
pieczy o owcach,  *7%%+:%%.. | Chrystus, powiedz nam A. 

14. Jam jest dobry pasterz, | raźnie. % 
i znam * swoje; a. moje mnie.| 25. Odpowiedział im Jezus. 
też znają. "> fym.2,19... ||powdedziałem:wam, a niewie. 
15. Jak 


mię: zna: * Ojciec; | rzyeie; sprawy; które Ja.czy. 
i Ja znam Ojca, i życie moje | nię w imieniu * Ojea. swego 
kładę za owce. “Matih 22. | te.o-mnie:świadczą. "120.5, 
16. A mam *i drugieowce, | 26: Ale wy nie; wierzycie: 
które nie sa z. tój owczarni, i | bo nie: jesteście z moich o. 
te muszę przywieść, i głosu: | wiee, jakem- wam; * powie- 
mego słuchać będa; i będzie t | dział. * Jan, 5, 19. 
jedna owczarnia.1 jeden 27.. Moje owce głosu mego: 
sterz. ` "178.5838; tEzech.3,*%. |głnchają, a Ja. znam. * jeji 
17. Dlatego miłuje mię Oj- | idą za mną; * Jan. $, 47. 
ciec, iż Ja kładę życie * swo-| 28. A Jarżywot wieczny das 
je, abym jè znowu wziął. ję im, 1 nie: zginą: *-na.wieki, 


*.Isaj. 55, 10. 3 = 3 1 > 
: f i A $, 1 nikt niewwydrze ich z reki 
18. Nikt mi. go. nie odbiera, mojćj Sek 6,40, r. 17, 12, r. zes 


ale Ja kładę je sam od siebie ; 29. Ojciec mój, który mi je. 


mam * moe położyć je, 1 mam. | . > 
moc znowu acne A Śródki więkiszgnie jestimachWEz 
Wake "| stkieh, i nikt nie może ich 


kazywziałom OdÓJAsEWEgO. wydrzeć z ręki OQjca.mego. 


" "Ją. 2,19: 
II. 19. Tedy się stało zno-| 80. Jai Ojciec jedno * je- 
steśmy. * Jan. 14,10, 


wu rozerwanie między: * Zy- y 
HI. 81. Porwali tedy zno- 


dami dla tych słów. “a 9 1. 
20. I mówiło wielu z nich: | wu kamienie Zydzi, aby go 
dyjabelstwo: * ma i; szaleje; | ukamionować. 
czemuż go słuchacie? Ya | 82. Odpowiedział im Jezus: 
21. Drudzy mówili: te sło- | wiele dobrych uczynków uka- 
wa nie są majacego dyjabel- | załem. wam od Ojca swego, 
stwo; czyliż dyjabeł" może | dla któregożz tych uczynków 
ślepym oczy otwierać ? *kamionujecie mię? "38h $ 5 
22. A. było w: JBresdlimiaj 38. Odpowiedzieli mu Zy- 
poświęcenie świątyni, i była.| dzi, mówiąc: dla dobrego u- 
zima, | czynku nie kamionujemy cię, 
28. I przechadzał się Jezus | ale dla. * bluźnierstwa, 1 że 


A= 


wz" 


6, Tan, Xi. ML. 
człowiekiem, czy= | Ą BYŁ pewien chory, pg M 
d 15 i > Z 


* Janu5, zarz z Betani, z maste- 


czka Maryi i Marty, siostri 
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hedge : 
w, jebie BOGIEM, m 
118% jd „owiedział im Jezus: | cz 
34. 4 p napisano % w Zam | jej. i i 
1 u. Jam rzekł:j 2. A Maryjmbyłatą, która 
iO. sasteście? CBE 7 namaścia Pana maścią 1 
pogam AF nazwał Bogami | otarła nogi jego włosami swe- 
30. R zyc sie stało slo- | mi, której brat Łazarz cho- 
„ych, do 5 Pismo nie może | rował. Mab. 26,7. 
j KASETA | 8. Posłały: tedy siostry do 
być BA da mnie; którego Qj- | niego,mówiąe: Panie! ototen, 
20} oświęcił i posłał na którego miłujesz, jest chory. 
ciec P? mówicie: bluźnisz,| 4 A: usłyszawszy to Jezus, 
pN- rzekł: * jestem Sy= | rzekł: ta choroba nie jestna 
y Bożym? * Jan.51.. | śmierć, ale dla chwały Bożćj. 
Eo Jeśliż nie czynię: spraw aby był uwielbiony: Sym * 
* Ojca swego; nipe wideo Boi przez nią. -F 
. an. 15,24. | 5u Ay Jezusmałował Martei 
siostrę jéj 1 Łazarza. 
6. Ai gdy usłyszał, że jest 
chory, tedy: został przez dwa 
est | dni na miejscu, gdzie był. 


* Tam. 9, 3. 


mi. : i ; 
38, A jesli czynię, choćby- 
ście mnie nie wierzyli, wierz- 
cieżć uczynkom, abyście: po- 


znali wierzyli, że Ojciec j 


x we mniesmda wnim ‘eno | 7. Lecz potóm rzecze do 
39. Tedy znowu szukali, | uczniów swoich: idźmy zno- 


jakby go pojmać ; ale uszedł | wu: do J udźkićj ziemi. | 
z rak ich. S, Mówia mu. uezniowie: 
40. I odszedł'znowu za.Jor- | Mistrzu! dopiero: co: szukali 
dan, na; to: miejsce, gdzie:| * Zydzi, żeby cię ukamiono- 
przedtóm.* Jan chrze, i tam | wać, a znowu tam idziesz? 
pozostawał. O wrót, 
41, A wielu do niego przy- 
chodziło. 1 mówiło: Jan 
wprawdzie żadnego cudu nie 
M aok n wszakże: wszystko, 
cokolwiek Jan oinim¥ powie- AeA ; 
dział, prawdziwóm bylb, 10. A jesli kto.chodzi w no- 
È *Jan.s,ss. | cy, potknie się; bo w nim 
42, I wielu tam uwierzyło | światła niemasz. 
WER 11. To powiedział; i potóm 
ROZDZIAŁ XI rzekł do nich: Fazarz przy- 
1. Choroba, ś.ierć i zmartwycnwstanie Ta: jaciel Rację zasnął, ale 


R rę. IL Zamiar  Paryzeuszów; idę, aby go: obudzić. 
maé i zabić Jezusa, 47—97, ży * Łak. SLR. 


* Jan. 10, 51. 


9. Odpowiedział Jezus: czy- 
liż, nie dwanaście jest godzm 
dnia? Jeśli kto chodzi we 
dnie, nie potknie się; bo wi- 
dzi światłość tego świata. 


À meai esy” 


$ 
ę 
+ 
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12. Tedy rzekli uczniowie | 25. I rzekł Jéj Jezu. 
jego: Panie! jeśli zasnał, be- | jest * Zmartwychwstanie 2 
= : A T è anie ; 
dzie zdrów. żywot ; kto Wierzy we w 


18. Ale Jezus mówił o | choćby + też umarł Hipi 
śmierci jego; lecz oni mnie- | dzie.  *Jan.1, 4. r. 5, w, tata. a, i 
mali, iż o zaśnięciu snem | 26. A, wszelki, który * >,; 
mówi. | i wierzy we mnie, pię 3" 

14. Tedy im rzekł Jezus wy- | mrze na wieki. Wierz s bs 
raźnie : Łazarz umarł. temu? -Tila 4 $ 

15. I cieszę się za was, żem | 27. Rzecze mu: tak Panie! 
tam niebył, abyście wy uwie- | Jam uwierzyła, żeś ty jes 
rzyli; ale pójdźmy do niego. | Chrystus, Syn Boży, któr, 
16. Rzekł więc Tomasz zwa- | miał przyjść na świat * Mat" 
ny Bliźniakiem do współucz- | 28. A to rzekłszy, poszia ; 


niów : pójdźmy i my, abyśmy | potajemnie zawołała Maryje 
z nim poumierali. siostrę swoją, mówiac: Nan. 
17. Przyszedłszy tedy Je- |czyciel jest tu, i wołą * 
zus, znalazł go już cztery dni | cię. 
w grobie leżacego. 29. Ona skoro usłyszałą 
18. (A była Betanija blizko | wstała wnet i szła do niego. 
Jerozolimy, jakby na piętna- | 30. A Jezus jeszcze nie był 
ście staj.) przyszedł do miasteczka, ale 
„19. A przyszło było wielu | był na tómże miejscu, gdzie 
Zydów do Marty i Maryi, a- | go była spotkała Marta. 
by je pocieszać po bracie ich. | 31. Zydzi tedy, którzy z nią 
20. Marta tedy, gdy usły- | byli w domu i pocieszali ją, 
szała, że Jezus idzie, pobiegła | ujrzawszy, że Maryja prędko 
na spotkanie jego; ale Ma- | wstała i wyszła, poszli za nią, 
ryja w domu siedziała. mówiąc, że idzie do grobu, 
21. Rzekła tedy Marta do | aby płakać tam. 
Jezusa: Panie! gdybyś był| 32. Ale Maryja, gdy przy- 
tu, niebyłby umarł brat mój. | Szła tam, gdzie był Jezus, uj- 
22. Ale i teraz wiem, że o | TZawszy go, przypadła do nóg 
cokolwiekbyś prosił Boga, da | jego i rzekła mu: Panie! gdy- 
ci to Bóg. byś był tu, nie byłby umarł 
28. Rzecze jéj Jezus: zmar- brat mój. 
twychwstanie brat twój. 38. Jezus tedy, gdy ją uj- 
24. Rzeczemu Marta: wiem, | Tzal płaczącą, i Żydów, któ- 
że * zmartwychwstanie przy | "zy z nią przyszli, płaczących, 
zmartwychwstaniu w dzień | Tozrzewmił się w duchu i za- 
ostateczny, *Isni. 2,19. Bzęch. 37,456, | SMU cił się. 


wa gg 12, 2. Dz . 28, 6. . . K 
T.24, 15, 1Kor,16,62. Kiiip,3,%, Objaw życie, | 84. I rzekł: gdzieście go. 


* Mar. 10, 49. 
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„jp Mówią mu: Panie! | 45. Wielu tedy z Żydów, 
położy acz w | którzy byli przyszli do Ma. 
z p. lakał* Jezus. jg |ryl1 widzieli to, co uczynił 
35. I zap“ „kli Żydzi: patrz! | Jezus, uwierzyło weń. 

36, Tedy rzek | 46, Niektówy tenido 
I 50 niektórzy z nich mó- | deszli do Faryzeuszów i po- 


ij: nie mógłże ten, który * | wiedzieli im, co uczynił Je- 
11: DIE | 

wil: I źlepemu, uczy- | zus. 

-orzył oczy Step EF : 
ow orzył« a nie umarł ? II. 47. Zebrali tedy Rade 
nić, żeby = * Jan. 9, 6. 


rzedniejsi kapłanii Faryze- 
Jzrżęwinwszy:| 2.50 a WE 
38. Ale JezusT iy dy | 287e, *i mów ili: cóż uczy- 
sje sam W ae KORE ki nimy? albowiem człowiek 
aG i ła to pieczara, * sa dó . 
obu ; a była a .,. | ten f wiele cudów czym. 
eń był położony na niej. »Ps.2,1,2. tJan. 19, 10. 
< * Mat. 27, 60. ( a C ; ps 
Rzecze Jezus: odejmij- pii A jeśli zostawimy go 
39. hz o; Rzekła mu | > Wszyscy uwierzą weń, I 
cie ten kamien. przyjdą Rzymianie i zabiora 
Marta, siostra umarłego : Pa- |; miejsce i naród nasz. f 
E E lie; uż z : 
nie! JUŹ ace A" J 49. A jeden z nich, Kaifasz, 
czwarty dzień W Jezus: czy. | EtÓry był najwyższym kapła- 
40. Rzecze jej “e dz oł > |nem roku tego, rzekł im: 
żem Gp F5 SIA da ie | wy nie nie wiecie, a 
jesli uwer T ea „295 * | 50. I nie myślicie, że lepiéj 
dziesz E $ q Fe kamień, jest dla nas, * żeby jeden 
41. Odjęh tęcy ike > | ezłowiek umarł za lud, a nie 


gdzie był umarły poi wszystek ten naród zginał. 

A Jezus wzniósłszy * oczy * Yan. EA 
swe w górę, rzekł: Ojcze!| 51. A tego nie mówił sam 
dziękuję ci, żeś mię wysłu- | od siebie, ale bedac najwyż- 
chal. "Jan.17,1. | szym kapłanem roku onego, 

42. A Jam wiedział, że mię | prorokował, że Jezus miał 
zawsze wysłuchujesz, alem | umrzeć za naród; 
to rzekł dla ludu * w około | 52. I nietylko za naród, ale 
stojącego, aby wierzyli, żeśty | żeby też rozproszone dzieci 
mię posłał. *Jan.12,%. | Boże w jedno zgromadzić. 

43. A to rzekłszy, zawołał | 53. Od onego tedy *dnia na- 
głosem wielkim: £azarzu ! | radzali się, aby go zabić. 173%: 
wynijdź tu! 54. Jezustedy już nie chodził 
44. I wyszedł umarły, mając | jawnie między Żydami, aleod- 
*"ązane nogiiręce chustami, | szedłstamtąd dokrainy, która 


RZ jego była płachta ob- | jest blizkopuszczy, domiasta, 


pizda. Rzeczeim Jezus:roz- | które zowią Efraim, i tam 
"tacie go,i niechaj odejdzie. | mieszkał z uczniami swoimi. 


e oj PY 
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55. A. była blizko wielka- 
noc Zydowska, a wielu ich 


sprzedano iza trzygt 


Ale tego poprzednio nie | je, utraci je, a kto nienawidzi 
. . . $ i > j r 
i nie dano ubogim ? 


| 
| $ A AAi 
| uczniowie jego, | życia swego na tym świccie, 


A groszy 16. Ale. 
3 umieli 


szło do Jerozolimy z onéj| 6. A to mówił nie dlate grot „ły Jezus został uwiel- | ku wiecznemu żywotowi ZA- 
$ ć 4 . J x ) i ale gdy EE PRE e 4 * Mat. 10,30. r. 16. 25 
krainy przed wielkanoca,aby | żeby się troszczył o ubosy)” ale 5 wtedy wspomnieli, że chowa je. ="; 

Sich koc A o nim napisano, i że | 26. Jeśli mnie kto służy, 


się oczyścić. lale że był% złodziejem. ` 
> . . J > gy PAN, 
56. IT szukali * Jezusa, i mó- | miał mieszek, a eokolwie. 


1 to był 
SS 0 5 5 WIEŻ lek 
wili jedni do drugich, w'świą- t 


żo uczynili niech idzie za mna, a gdziem 

> $ 0 ŚL. j s r a % e 4 U i ra} ye a 

włożono, nosił. "Jan: 13, 7 Świadczył tedy lud, | * Ja jest, tam i sługa mój 

tyni stojąc : co się wam zdaje, | 7. Tedy rzekł Jezus: zostay który z nim był, żełazarza | będzie ; a jeśli mnie t kto 

że nie przyszedł na święto? | ja w pokoju; na «dzień n. $ wołał. z grobu 1 wzbudził | służyć będzie, uczei go Ojciec 
ja c > wy 1C 


7 41 * Jan.14,3. f1 Sam. 2, 30 1 
*Jan_ 7,11. . | orzebu mego to chow S łych A | 
sz s sosy RP je [NO g owala. d umariyen. 9 +_ ag i 
PO AB en 8. Albowiem ubocich ay latego to lud na*spo- | 27. Teraz dusza moja * za- B 
sRAW ARE ba * ję 20 SR szedł, że sły- | trwożona jest; i- cóż rzekę? ję 
ieśliby sie -kto dowiedział, | 5707 097%. macie, ale mnię tkanie jego WJ JID By: OLI DER EGÓW £ . 24 J 
pa AE < |nie zawsze mieć bedziec; y i; on ten cud uczynił. | (Ojcze! zachowaj mię od tćj 30 
d . b b y . b e 26 e aws e mieg ec Z1eCle izal 15 on w b Z a è 
ZNAJ RYS EC) CZCZĄ, . *BMoj.s,11 Mateo, | 19. Tedy mówili Faryzeusze | godziny ; ale dlategom przy- 
aby go pojmać. A ZA ost SIĘ w wie. | x miedzy soba: widzicie, że | szedł' na tę godzinę.” "at%* 
ROZDZIAŁ XII |: AJRON, to kam gont JJ ~a nie dokażecie; oto, cały | 28. Ojcze! wwielbij imię 
- : 1przyszli nie tylko dl nić ź + Jan.11, 47 : 3 
| 6 Do Myixo dla Je. fE | abża nit poszedł. 7%1> 4. bswoje. Przyszedł tedy głos z 
I. Pomazanie nóg Jezusa w Betanii przez ZUSA ale żeb i Laza F = SWIA Ze A z 7 . . zd r 2 
Maryję, 1-11. II. Wjazd Jezusa do Jero- d bi kig 0 z p 1 WI. | TIL. 20. A byk 'miektórzy | nieba : i uwielbiłem 1'znowu 
zolimy; 12—19. III. ‘Sowa Jezusa o wic- zlieć,'«UOrego * WAW ask GND 4 z 3 
rzących w niego i gardzacych nim, 20—50. 7 8 JM zbu- Grecy Z tych, którzy przy- | uw ielbię. 


dził od umarłych. *7%.1«. 

10. I naradzali się przedniej. | 
si kapłani, aby i Łazarza za- 
bić. 

„11. Bo dla niego wielu z 
Zydów odchodziło i wierzyło 
w Jezusa. 

II. 12. Nazajutrz * wiele 
ludu przybyłego na święto, 
usłyszawszy, że Jezus idzie 
do Jerozolimy, prats 


chodzili do Jerozolimy, żeby | 29. A lud, który stal i sły- 
się Bogu modlić w święto. | szał, mówił : zagrzmiało ; a 
91.*Gi'tedy:przyszhi do Fili- | drudzy mówili: Anioł donie- 
pa, który był * z. Betsaidy gomówii. | | 
Galilejskićj, i prosih go, mó- | 80. Odpowiedział Jezus i 
wiac : panie f'chceómy Jezu- | rzekł: nie dla mnie *'stał się 
sa widzieć. van. 1, 5. Muk<19,8. --ołositen,'ałe dla was. vmm, ©. 
22. poszedł „Filip i powie- | 81. Teraz jest * sąd świata 
dział Andrzejowi, a Andrzej | tego, teraz książe świata tego 
zmowu 1 Filip pówiedzieli Je- | precz t wyrzucony będzie. 
4 zUsÓWIi. * Jan. 16, 11. iz 4, 30. 
18. Nabrali * „gałązek pal- >: . osy | 82. A Ja gdy będę * pod- 
z: PE Z 23. A Jezus odpowiedział , RA à 
mowych i wyszli ma 'spotka- ETER PRE wyższony od ziemi, Wszy- 
AKA POŁ r ka 1m, mówiac :;przyszłągodziną, | „3: . SARRA 
nie:;jego-i wołali: „Hosanna ! aby zośtał uwielbiony* Syni stkich pociągnę do siebie. "5 YY 
. TE +7 _* Sta: VIE 5 T > Fae 7% 
błogosławiony, który idzieł | E ARTT Wali naM P mo 38. A mówił to, oznajmu- 
w imieniu Pańskióm, król 04. Zana: Wóz | Jac, jaką śmiercią maumrzeć. 
Izraelski! (M. 11,8, 9. Zuk. 19,80. "=. AADPAW ę,zaprawdę:po- t £ i S Y Tud 
- +3. 118,26. wiad ROWE RO 34. Odpowiedział mu lud : 
, adam "wam : jeśliby: ziarno ą : 
14. A znalazłszy Jezus oślę, „PES Aer | : łyszeli* z zakonu, że 
| | myśmy słyszeli * z zakonu, ż 
wsiadł na nię, jak mapisano | „ Pszeniezne wpadłszy do | Chrystus tr eR aak 
jest : > nemi, me obumarło,:ono sa-' |, e = o di cb a. 
BERDI ZOStaj EE | że ty mówisz,żemusibyć poda- 
mo zostaje; leczjeśliby obu- | “2*7 NA 


TEDY Jezus szóstego dnia 
= przed wielkanoca przy- 
szedł do Betani, gdzie był 
Łazarz, który był * umarł, a 


tórego wzbudził od umar- 
Tych. * Mat. 26, 6. Jan. 11, 14. 


2. Tamże mu sprawili wie- 
czerzeę, i Marta * posługiwa- 
ła, a Lazarz był jednym z'o- 
nych, którzy 'z nim społem 
u stołu siedzieli, 775108. 

3. A Maryja wziawszy * 
funt maści szpikanardowój 
bardzo drogićj, namaściła no- 
gi Jezusowe, i otarła włosa- 
mi swojemi'nogi jego, i na- 
pełnił ‘sie ¿dom wonnością 
maści. *Mat.26; 7.Mar.14,3.: Jem. 11; 2. 

4. Tedy rzecze jeden z ucz- 
niów jego, Judasz Tszkaryjot, 


ć : 15. Ni 4 51 81 4 SE #5 n i S f an > 

syn Szymona, który go miał KBE j og podj a. marto, obfity owoc rzynie- | wyższony Syn ezłowieczy 2 l 

wydać : „ik Ai GD; loei luj CZE sie. *qkonis,ty. | bóż tojest ten Syn człowie- 
5. Cze ój *maści "ni Zacy na.oślęclu. JE PORADA = a 29 = Sam. 7410. UPS. 4507, 1.807. 
emu tej "maści 'nie y S Tzaj.09,11. 79,9. | 20, Kto miłuje *% ŻyciesWo- | "N MA 9.7. Bach. 37, 5. Dan, ith 
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dzi, nie wie, dokad idzie. 


* Jan. 1,9. r.8, 12. 
36. Póki światłość macie, 
wierzcie w światłość, abyście 
byli synami światłości.* To 
powiedział Jezus, a odszedł- 


szy, ukrył się przed nimi. 
©» Bfez.5,8. 1 Tes. 5,5. 
37. A chociaż tyle cudów 


uczynił w obec nich, przecież 
nie uwierzyli weń, 

38. Aby się wypełniło sło- 
wo Izajasza * proroka, które 
wyrzekł: Panie! i któż uwie- 
rzył kazaniu naszemu, a ra- 
mię Pańskie komuż jest, ob- 
jawione? * Izaj. 53,1. Rzym. 10, 16. 

39. Dla tego wierzyć nie 
mogli, bo znowu powiedział 
Izajasz : 

40. Zaślepił * oczy ich, i za- 
twardził serce ich, aby nie 


y 


S. Jax, XI. XIII. 


35. Tedy ım rzekł Jezus: | „det. I wołał Jezu 
jeszcze do małego czasu jest | sto wierzy we mnie 
z wami światłość ; chodźcież 
tedy, póki światłość * macie, 
żeby was ciemność nie ogar- 
nela; bo kto w ciemności cho- 


Si mów 
Gy nie Ww 


| mnie wierzy, ale w tego, kt e 
> Kij, 


l 
ry mię posłał. 
45. I kto * mnie widzi 
a, "AR 2 c «1, 1. 
dzi vego, który mię posłał 1 


p ZES Wo *>r2 * Jan. 14 9, 
46. Ja, światłość, Przyszę 


dłem * na świat, aby żad 
kto wierzy we mnie, w dE 
mności nie pozostał. * Jan. s w, 
47. A jeśliby kto słuchał 
słów moich, a nie uwierzył 
Ja go nie sądzę; bom nie 
przyszedł, żebym sądził * 


* Jan. 3 1. 
48. Kto mną gardzi, a nie 


| świat, ale żebym zbawiłświąt | 


przyjmuje * słów moich, ma | 
swego sędziego ; słowa, któ. | 
rem Ja mówił, te osądzą go | 


. [= * Gi : 
w dzień ostateczny. **"* 1% x. 


| 49. Bom Ja z siebie samego | 


nie mówił, ale Ojciec, który 
mię posłał, on mi dał rozkaz, 


co mam powiedzieć i co mam | 


mówić ; *5 Moj. 18,18. Jan. 31, 27, 


50. I wiem, że rozkaz jego 


widzieli oczyma i nie zrozu- | jestżywotem wiecznym; prze- 
. . . . 7 »T1* . 2i ig | | 
mieli sercem, i nie nawrócili | toż to, co Ja wam mówię, jak 


się, a ja żebym ich nie uzdro- 
wil. * Izaj. 6,9. Mat. 18, 14. 
41. To powiedział Izajasz, 
gdy widział chwałę jego, 1 
mówił o nim. | 
42. Wszakże jednak i z 
książąt wielu uwierzyło weń ; 
ale dla Faryzeuszów nie wy- 
znawali, żeby z bóżnicy nie 
byli * wyłączeni.  *7%-%%. 
e; s ri 
43. Bo umiłowali chwałę * 
C 7. Do 
ludzką więcćj, niż chwałę 
Bożą, * Jan. 5, 44, 


mi powiedział Ojciec, tak mó- 
wię. 


ROZDZIAŁ XIII. 


I. Pan Apostołom nogi umywa, 1—20. IL 
Wskazujena Judasza, który go miał wydać, 


21—30. III. Nowe przykazanie daje o mi- | 


łowaniu się wzajemnóm, 31—35. IV. Pio- 
trowi zaparcie się jego przepowiada, 30—88, 


PRZED świętem * wiel- 
kanocnóm wiedząc Je- 


zus, że przyszła godzina Je- | 
go, aby przeszedł z teg | 
świata do Ojca, umiłowa: | 


wszy swoich, którzy byli nA 


Ś. JAN, 


aż 


A 22,1. 
« Mat. 20, 


gy 1ĘCIĆ; g, Mar. 14, 1. Luk. 
al 1h. 

T A gdy a 

beł JUŻ s prad N 

, Judasza, Sy naSzymono- 

Tszkaryjoty; aby 50 


uk, 22, 8 
% 


dyja 
gerce 
wego, 
Wiedząc r GE: 
szystko Ojciec podał do rak 
jego; 1 Z 3, 8908 
; oL dzie 

p Pal od wieczerzy i zło- 
yłszaty, awziąwszy przeście- 
dlo pezepase Sas 

5, Potem nalał wody do mie- 
dniey i począł nogi umywać 
uczniom i ocierać prześcieTa- 
dlem,któróm był przepasany. 

6. Tedy przyszedł do Szymo- 
na Piotra; a on mu rzecze: 
Panie! ty miałbyś mi nogi 
umywać? 1... 

7. Odpowiedział Jezus, i 
rzekł mu: co Ja czynię, ty 
nie wiesz teraz, ale się potóm 
dowiesz. 

8. Rzecze mu Piotr : nie be- 
dziesz ty nóg moich umywał 
na wieki. Odpowiedział mu 
Jezus : jeśli cię nie umyję, nie 
będziesz miał cząstki zemną. 

9. Tedy mu rzecze Szymon 
Piotr : Panie! nie tylko nogi 
moje, ale i ręce i głowe. 

10. Rzecze mu J ezus: kt 
! : kto 
Jest umyty, nie potrzebuje, 
tylko nogi umyć, bo czysty 
RE wszystek; i wy jesteście 
Pa stymi, ale nie wszy- 

© * Jan. 15, 8. 


11. Albowiem wiedział, któ 
, KtÓ- 
ry 80 wydać * ma; dlatego 


CZ 


Mat. 11, 27. Jan. 16, 28. 


do końca umiło- 

była wieczerza, 1 | 
"był wrzucił w | 
|siadłszy znowu, rzekł 
| wiecież, com wam uczynił ? 


ŻE | 


e od Boga wyszedł i | 


XIII. 193 


rzekł : nie wszyscy czystymi 
jesteście. y m. Š, 04. 
„12. Gdy tedy umył nogi 
ich, i wziął szaty swoje, u- 
im: 


.ł 


13. Wy mię nazywacie Na- 
uczycielem i Panem, * i do- 
brze mówicie; bo jestem nim. 

* Mat. 23, 8,10. 1 Kor.8,6. Filip. 2, 11. 

14. Jeżeli tedy Ja, Pan i 
Nauczyciel, umyłem nogi wa- 
SZE, 1 wyście powinni jedni 
drugim nogi umywać. 

15. Albowiem * dałem wam 
przykład, abyście i wy czy- 
nili, jak Ja wam uczyniłem. 

*1 Piotr. 2,21. 1 Jan.2, 6. 

16. Zaprawdę, zaprawdę po- 
wiadam wam: nie jest sługa 
większy * nad Pana swego, 
ani poseł jest większy nad 
tego, który go posłał. 

* Mat. 10, 24. Łuk. 6, 49. Jan. 15, 20 

17. Jeślić to wiecie, błogo- 
sławieni jesteście, jeśli to czy- 
nić będziecie. 

18. Nie o wszystkich was 
mówię, wiem Ja, których o- 
brałem; ale żeby się wy- 
pełniło Pismo: który je ze- 
mną * chleb, podniósł prze- 
ciwko mnie pietę swoja. 

A * Ps. 41, 10. 

19. Teraz powiadam * wam, 


wprzód nim się to stanie, 
abyście, gdy się to stanie, u- 
wierzyli, żem Ja jest. 73 4. 29. 
20. Zaprawdę, zaprawdę po- 
wiadam*wam: kto przyjmuje 
tego, któregobym posłał, mnie 
przyjmuje; a kto mnie przyj- 
muje, przyjmuje tego, któr 
mię posłał, * 8.10, 4. Luk. 10,16: 


O OOOO 
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I. 21. To rzekłszy Jezus, | 


zasmucił się w duchu, 1 za- 
świadczył mówiąc: zaprawdę, 
zaprawdę powiadam wam, że 


jeden z was wyda mię.* 
* Mat. %6, 21. Mar. 14, 18. 


22. Tedy uczniowie spoglą- 
dali po sobie w niepewności, 
o kim to mówi. 

238. A był jeden z uczniów 
jego, który siedział przy stole 
u łona Jezusowego, którego 
miłował * Jezus, *Jam. 20; 2r. 21,7. 

24. Przeto na.tego skinął 
Szymon Piotr, aby: się wypy- 
tał, ktoby to był, o którym 
mówi. 

25. A on położywszy się na 
piersiach Jezusowych, rzekł 
mu: Panie! któryż to jest ? 

26. Odpowiada Jezus: ten 
jest, któremu Ja umoczywszy 
kęs chleba podam; i umo- 
czywszy kęs, dał. Judaszowi 
Tszkaryjocie,synowiSzymona. 

27. A po tym kęsie zaraz 
wstąpił *'weń szatan. Tedy 
mu. rzekł Jezus: co: czynisz, 
czyń prędzćj. «Łuk. 22, 3. 
28. A: tego żaden nie zrozu- 

miał ze współsiedzących, na. 
co mu. to rzekł. 
29. Albowiem niektórzy mnie- 
mali, ponieważ Judasz miał * 
mieszek, iż mu rzekł Jezus :. 
nakup, czego nam potrze- 
ba na, święto, albo, żeby 
coś dał ubogim, PE 
30. Tedy on wziawszy ów 
Ees zaraz wyszedł; a była | 


AM. 81. A gdy wyszedł, | 


rzecze Jezus: teraz % " 
| biony został Syn człow ak 


0" 7 JAAA ie 
a Bóg uwielblony został 
nim. "Ian. 12, 28 z. 7 


32. A jeżeli Bóg uwie 
został w nim, tedyi 
wielbi go w samym 
| wnet uwielbi go. 

38. Dziateczki! jeszcze ma 
luczko zwami jestem: będzie. 
cie mię szukać, ale jak zaj 
kłem Żydom : gdzie Ja ide. 
tam wy przyjść nie może. 
cie; * taki wam teraz powią. 
dam. Tant tisa, 


Bóg u. 
Sobie, ; 


34. Nowe przykazanie daję 
* wam, abyście się miłowali 
wzajemnie, jakem i Ja wasu. 
miłował, abyście się i wy mi- 
łowali wzajemnie. *5zi-% 8. 

35. Z tego poznają wszyscy, 


żeście moimi uczniami, jesli 


miłość mieć będziecie * ku 


sobiewzajemnie. 1e 35-1:3% 1. 
36. Rzekł mu Szymon Piotr: 
Panie ! dokądże idziesz ? Od- 
powiedział mu Jezus: dokąd 
idę, * ty teraz za mng iść nie 
możesz, ale potóm pójdziesz 
Zza mna. * Jan. 21, 18, 19. 
87. Tedy mu rzekł Piotr: 


Panie! czemuż nie mogę iść 


za toba teraz? Zycie swoje ZA 
jeþi 07 ab. Š „14431. 
ciebie* położę. ryk. DES Mar. 1 


38. Odpowiedział mu Jezus: 


życie swoje za mnie położysz? 
Zaprawdę, zaprawdę powi 
dam ei: kur nie zapieje, 4% 
| się mnie trzykroć zaprzesz. 


| ROZDZIAŁ XIV. 


FI. Chrystus o odejściu swóm do OjgR mówi; 


1-15. II. Obiecuje. uczniómy swoimi Poci?t 
szyciela, Ducha prawdy. 16—81.. 


D 
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<TECHAJ się nie trwoży | mme mieszka, on $ czyni 
| Pap à TleTZCIE | SDTAWY Jan. 10, 30. t Jan. 7, 16. 
N serce "W asze 3 W 1€ TZCIE e by s + Jan. 5, 17. 
A A WFIOTPZEIE V ToPzel e 1 wory 2 e 
„ Bogmi we mnie wIerzele. L. Wierzcie mi, żem Ja w 


9 W domu Ojca mego wie- Ojeu, a Ojciec TO AMŃ. 
© z jest mieszkań ; gdyby | jeżeli nie, to dla 
$ zój było, tobym wam po- | spraw wierzcie mi. 
o diala idę przygotować | 12. Zaprawdę, zaprawde po- 
wą miejsce ; | wasi io. “e |wiadam wam: kto * wierzy 
3. A gdy odejdę 1 PAIGE e TAN YE, które. Ja 
tuje wam miejsce, przyjdę | czynię, 1on czynić będzie, i 
mowui wezmę was do siebie, | większe nad te czynić będzie ; 
„ebyście; gdziem Ja jest, pa 1,bo Ja odehodzę do Ojca 
1; Tam. (2426,K:117, A | AOE * Mat. 21,22. Łuk. 17, 
wy byli RAA pwrego. „2 ta 
i A dokąd Jaidę, wiecie,i | 13. A o cokolwiek prosić 
drogę wiecie: będziecie w imieniu mojóm, 
5. Rzekł mu Tomasz : Pa- uezynię to, aby był uwielbio- 
nie! nie wiemy, dokąd idziesz, ny Ojeiee w Synu.* 
4 jakże możemy drogę wle- M enk ŻE. 24, Tan, 0. 
dzieć ? 14. Jeśli o eo będziecie pro- 
6. Rzekł mu Jezus: Jam | sié w imieniu mojóm, Jauczy- 
jest * droga, i prawda, Pi t | nię. 3 
żywot; nikt nie przychodzi | 15. Jeśli mię miłujecie, * 
§ do Ojca, tylko przezemnie. | przykazania moje zachowui- 


* Żyd. 0,8. t1Piotr.?, 22. ; Jam.1, 4. 
$ Jam. 6, 44. o à Cie: 


7. Gdybyście mnie znali, i 
Ojca byście też mego znali ; 
i już go teraz znacie i widzie- 
liście go. 

8. Rzekł mu Filip: Panie! 
pokaż nam Ojca, a dosyć 
nam bedzie. 

9. Rzekł mu Jezus: tak 
dlugi czas jestem z wami, a 
nie poznałeś mię? Filipie! 
kto mnie % widział, widział i 

Jca mego ; jakże ty mówisz: 
pokaż nam Ojca? `*TJan. 12,45. 

ok wierzysz, żem Ja * 
A 1 o Ojciec we mnie? 
mówie tóre Ja j do was 
„6 niesam od siebie mó. 
wie, ez Oici 2 
Jelec, który we! 


1. 17,6. 


* Jan. 15, 10. 

II. 16. A Ja prosić będę 
Ojca, a innego Pocieszyciela 
da wam, aby mieszkał z wa- 
mi na wieki, 

17 . Onego Ducha prawdy, 
którego świat przyjąć niemo- 
że, bo go nie widzi, ani go 
ZNA; lecz wy go znacie, gdyż 
z- wam przebywa i w was be- 
dzie. .” j 

18. Nie zostawię * was sie- 
rotami, przyjdę do was. ‘34t: 


28, 20. 
19. Jeszcze maluczko, a 


świat mię już więcćj oglądać 
nie będzie ; leez wy oglądać 
mię będziecie; bo Ja żyję 1 wy 
żyć będziecie. ae A 


20. Onego dnia wy poma- 


dopje ara 
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cie, żem Ja jest w Ojcu mo- 
im,a wy we mnie,i Ja w 
was. 

21. Kto ma przykazania 
moje i one zachowuje, ten 
jest, który mię miłuje: a kto 
mię miłuje, będzie go też mi- 
łował Ojciec mój; i Ja go 
miłować będę, i objawię mu 
siebie samego. 

22. Powiedział mu Judasz, 
nie ów Iszkaryjota: Panie! 
cóż to jest, że się nam obja- 
wić masz,a nie światu ? 

23. Odpowiedział Jezus, i 
rzekł mu: jeśli kto mię mi- 
łuje, słowo moje zachowy- 
wać będzie ; i Ojciec mój u- 
miłuje go, i do niego przyj- 
dziemy, 1 mieszkanie u niego 
uczynimy. miłość wzajemną, 12—17. III. Mówi oni 

24. Kto mię nie miłuje, nawiści Swiat ku niemu a 
słów moich nie zachowuje; a | TAM dost iein ; 
słowo, które słyszycie, nie J zda T i m 
jest * mojóm, ale Ojca, któ- LB moz A 


. 3 *Jan. 7.10. >,3,28. | mój Jest winogrodnikiem. 
ry mię posłał. S 40. T 16. 13. J J 5 * Mat. 15, 18. 


25. To wam powiedziałem, | 2. Każda latorośl, która we 
z wami przebywając. mnie owocu nie przynosi, od- 
26. Lecz Pocieszyciel, Duch | cina, a każda, która przynosi 
Swięty, którego poszle * Oj- | owoc, oczyszcza, aby obfitszy 
ciec w imieniu mojóm, on was | owoc przynosiła. 
nauczy wszystkiego, i przy-| 8. Już wy jesteście * czy- 
pomni wam wszystko, cokol- | stymi, dla słowa, które do 
wiek wam powiedziałem. was mówiłem. "wabę A 


* Jam. 15, 26. r. 16, 7. 4 S Ere z S : 
-y : o 1e, & 

27. Pokój * zostawiam wam Mheer kanoiez we m 

| Ja w. was; jak latorośl nie 


mój pokój daje wam ; niej i ; 

BE T I. bio 1 Jak może przynosić owocu. sama 

je, Ja wam daję;|, sj, sogi nie bedzie zo- 

niechże sie nie trwoży ser- Z śle ie, jeśli nie. gazie 

ce wasze, ani się leka stawała w krzewie winnym, 
ÓW także i wy, jeśli we mnie 


JARE AREA 
8. Biyszeliście, żem Ja | mieszkać nie będziecie. 
5. Jam jest krzewem wit- 


| powrócę do was. tdyby: 
mię miłowali, tobyści J byście 
d R li 5 A e Sle Ye 

owali, żem rzekł. zą "e 

Ojca : bo * ma 8, DIA de 
jea; bo * Ojciec Mój FY 
kszym jest niż Ja.  * Jant a0 

29. I teraz wam * i 
działem pierwój nim Sie + 
stanie, żebyście, gdy się b 
stanie, uwierzyli. Ja 1,15," 

F KA - 18, 10. r. 16, 4, 

30. J uż daléj z wami wiele 
mówić nie będę; albowiem 
idzie książę świata tego, į nie 
ma on nic we mnie ; 

81. Ale iżby poznał świat 
że Ja miluję Ojca, a jak mi 
rozkazał Ojciec, tak czynię,* 

ZA 0 222] A te 
Wstańcież, pójdźmy stad. 


* Jan. 10, 18. 


ROZDZIAŁ XV. 


I. Pan porównywa siebie do winnego krze- 
wu, a uczniów do latorośli, 1—11. Il. Zaleca 


Powie. 


wam powiedział : odchodzę, i 


Da „l 
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w latoroślami J kto | 14. Wy jesteście % przyja- 
we mnie, a Ja w | ciółmi mymi, jeśli czynić bę- 
im przynosi wiele owo- A cokolwiek Ja wam 

uk ie nic uczynić | przykazuję. Mat. 12, 50. 
A bo bęzemnie me uczynić | przy je 
nie osli bY kto nie mieszkał | zwał sługami, bo sługa niewie, 
w i ` precz Aee 
pedzie, jak latorośl, 1 * u 
chnie; 1 zbiorą JE? na ogien 
scanne, =”, d Mat. 3, 10. 
+wrzucą, I spalą SIę. * r.7109: 
CAL we mnie mieszkać 
bedziecie i słową mojew was 
mieszkać będą, czegokolwiek- 
byście * chcieli, proście, a 

O * Jan. 14, 13. r. 16, 28. 
stanie się wam. `, ak. 

g. W tém będzie uwielbio- 
ny Ojciec mój, jeżeli obfity 
owoc przyniesiecie, 1 bedzie- 
cie moimi uczniami. i 

9. Jak mię umiłował Oj- 
ciec, tak i J a umiłowałem 
was; trwajcież w miłości 
mojćj. y 

10. Jeśli przykazania moje 

zachowacię, trwać będziecie 
w miłości mojćj, jakom i Ja 
zachował przykazania Ojca 
swego i trwam w miłości je- 
"0. 
BI To wam powiedziałem, 
aby moja radość w was trwa- 
la, a wasza radość była zu- 
pełną. 

II. 12. Takie jest przyka- 
zanie moje, abyście * się mi- 
łowali wzajemnie, jak Ja was 

PARTS sida 
milowałem. „FE 

13. Większćj miłości nikt 
nie ma nad tę, jak kiedy kto 
„Je swoje * kładzie za przy- 
Jacıól swoich. * Rzym. 5, 8. 


mnie, 


wam. 

16. Nie wyście mnie obrali, 
alem Ja was * obrał; i posta- 
wiłem was, abyście t szli 1 
przynieśli owoc, i żeby owoc 
wasz trwał, aby to, o cokol- 
wiekbyście prosili Ojca w 
imieniu mojćm, dał wam. 

* Efez. 1, 4. t Mat. 28, 19. 


17. To wam przykazuję, 
abyście się miłowali wzaje- 
mnie. 

III. 18. Jeśli was świat * 
nienawidzi, wiedzcie, że mnie 
pierwćj, niżeli was, miał w 
nienawiści. EEN 

19. Gdybyście * byli ze 
świata, świat miłował by to, 
co jest jego ; lecz że ze świata 
nie jesteście, alem Ja was 
wybrał zeświata, przeto śsia% 
was nienawidzi. "47M. 

20. Wspomnijcie na słowo, 
które Ja wam powiedziałem : 
nie jest sługa * większym 
nad pana swego. Jeślić mnie 
prześladowali, i was prześla- 

dować będą ; jeśli słowa mo- 

je zachowywali, i wasze za- 


chowywać będą. Misa 


za" 


21. Ale to wszystko czynić 
| wam * będa dla imienia 


wo oe 
„zyk 


T ia w 


y 


ii 


o? dp G a tóóR 


EA PET PT PE m 


gu sluży. 
poznali * Ojca ani mnie. *7%- 


abyście, gdy przyjdzie godzi- 
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wspomnieli 
ry mię posłał. maa O aeai ey 0, Żem 
„22. Gdybym nie przyszedł, | wam z początku Fi S a te 
i nie mówił im, nie mieliby | dałem, bo byłem M T Powia 
grzechu ; lecz teraz nie maja | „ ` e Janna pl ss 
wymówki z grzechu swego. | 2% * ję raz der do tego, kt 
23. Kto mnie nienawidzi, i ry mię * posłał, a nikt z a 
Ojca mego nienawidzi. | nie pyta mię : dokąd idziesz? 
24. Gdybym . nie czynił| 6. Lecz że to powie 2,8, 
między nimi spraw, których |łem wam, smute wagach 
nikt * inny nie czynił, nie | serce wasze. Peł 
mieliby grzechu ; lecz teraz i| 7. Ale Ja wam prawde + 
widzieli, i mają w nienawiści mówię : pożytecznićj 4 
1 mnie i Ojca mego. 7% 4%. 


J jest dla 
1 j e ” |was,abym Jaodszedł; bo jeśli 
25. Ale iżby się wypełniło | nie odejdę, Pocieszyciel ni 
słowo, które jest w zakonie | przyjdzie do was, : 


AAO a B ET ale jesi 
ch napisane: Bez powodu | odejdę, poszlę go do was. 
mieli mię * w nienawiści. J 


* Jam. 8, 45, r. 14, 16, 26, 
8. A on przyszedłszy, prze- 


+ Ps. 85,19. r. 60, 5. 
26. A gdy przyjdzie* Pocie- 

szyciel, którego Ja wam po- | sprawiedliwości, i o sadzie. 
szlę od Ojca, Duch prawdy, | 9. O grzechu, iż nie uwie. 
który od Ojea pochodzi, ten | rzyli we mnie; 

o mię świadczyć będzie. 10. O sprawiedliwości zaś, 
27. Ale * i wy świadczyć |do Ojea mego idę, i już 

będziecie; bo zemna od po- | aE MIEP Tie ujrzycie ; 

czątku jesteście. Dze:1.3-1.4,%. 11. A o sądzie, iż ksiażę te- 


5 go świata*już jest osadzony. 

ROZDZIAŁ XVI. * Jam. 12, 81. r. 14, 20. Kol. 2, 15. | 

I. Pan prześladowania przepowiada i Pocie- 12. Mam wiele JOSZcze wam | 
szyciela obiecuje, 1—45. IL. O swojćm odej- 


ściu i przyjściu mówi, 16—22. III. © pro- I IOWA, ale teraz znieść ai | 
śbie w imieniu Jezusa, 23—33. | możecie. | 
"TO wam powiedziałem, a-| 13. Lecz gdy przyjdzie ów | 
byście się nie obraził, Duch prawdy, wprowadzi 
2. Wyłączać was będą z bó- | was we wszelką * prawdę: | 
źmie ; przyjdzie nawet godzi- | bo nie sam od siebie mówić 
na, że każdy, który zabije | będzie, ale cokolwiek usłyszy, 
was, będzie mniemał, że Bo- | mówić będzie, i przyszłe rze- 
|ezy oznajmiwam. '79 4% 
3. A to wam uczynią, że nie| 14. On mnie uwielbi; bo z 


3. | mego weźmie i oznajmi wam. 
4. Alemt SE RI * Oi 
« Alem to wam powiedział, | 15. Wszystko, co ma * 0J- 


ciec, mojóm jest; dlategom 


kona świat o grzechu, iv | 


> „ań 


Ń Fak, IVL 199 


.„ z mego weźmie, i | wam: o cokolwiekbyście * 
r lm] y. r . . . . 
rzeki : ód -7 *Jnn.17,10. | prosili Ojca w imieniu mo- 
j PKZ są | ŻA À "Mat. 7.7. r. 91, 32 
omalis M aluezko, * a niej jem, da wam. "Mar: 1/34. żak. M, o 
BO I ta EM. 1 malu- | 9971418. Jak. 1,5,6. Sid : 
„jrzyć!1© mię, 1 ESTE, Saido 24. Dotad o miceście nie 
ujrzyć”” . „+acie mie, bo Jaide cze rege ki me - 
„ko, A UJTZI wę kę 35. r.15,8. | prosili w imiemu mojem ; 
| « fla. | proścież, a weźmiecie, aby Ta- 
-wili tedy niektórzy z | PORTOW „św, 
p NOWE Gier a. | dość wasza była zupełną. 
T an DE iędzy © | ać ! 
szniów Jego EE £ | 25. przez przypo- 
uczniów J y 4 nam mówi :| 2%, To wam I przypo 
„4 to jesh, CO 2 a „+. | wieści mówiłem; ale przyj- 
007 azko, a nie ujrzycie mię, | q: e Eci? 
maluczko; KG! s wirzycie dzie godzina, gdy już więcej 
i znowu EA + Ojca? nie przez przypowieści mó- 
mię, 1: ORA Ś cóż to jest wić wam będę, lecz wyraźnie 
s 1więc: SU, : > pti ara 
18. Mówi aluczko? iNet? Ojeu moim oznajmię wam. 
co mówi: T 26. W owym dniu w imieniu 


mojóm prosić będziecie ; a nie 


. mowL. 
wiemy CO ; 
zus poznał, że „bę è : 
19. Tedy Jezus p . mówię wam : że Ja będę Oj- 
ca prosił za wami; 


so pytać chcieli, i rzekł Im: 
o . . . . . 
ie siebie wzajemnie, dk . 
Stop» 27. Albowiem sam Ojciec 
miłuje was, żeście wy mnie 


30. Teraz wiemy, że wszy- 
stko * wiósz, i nie potrzebu- 
jesz, aby cię kto pytał ; dla- 
tego wierzymy, żeś od Boga 
wyszedł. ADNE 

31. Odpowiedział im Jezus: 
teraz wierzycie ? 

32. Oto, przyjdzie godzina, 


jem powiedział : maluczko, a 
BOONE umiłowałi i uwierzyli, żem Ja 
luczko, a ujrzycie mię. J 
cie płakać i narzekać, a świat przyszedłem na świat; zno- 
wasz w radość się obróci. 'saje | 29. Rzekli mu uczniowie 
dzina jéj; lecz gdy porodzi | ści nie powiadasz; 
się człowiek na świat naro- 
cie; ale znowu ujrzę was, i 
Wasze, a radości waszćj nikt 
ijuż * przyszła, że się TOZ- 
28. A dnia onego mnie | proszycie każdy w swoją stro- 


nie ujrzycie mię, i znowu ma- 
% sape * Jan. 17,3- 
20. Zaprawdę, zaprawdę po- od Boga wyszedł. 
sie bedzie weselił; wy smu- | wu * opuszczam świat, 1 idę 
21. Niewiasta, * gdy rodzi, | jego: oto, teraz wyraźnie 
dzieciątko, już nie pamieta 
dził. * Tmaj. 28, 17. 
1 
nie odejmie wam. * Fai-%. 10. 
o me pytać nie będziecie. Za- | ne, a mnie samego zosta- 


wiadam wam: że wy będzie- | 28. Wyszedłem od Ojca, i 
esa io 1 *J B, 3. 

tni bedziecie, * ale smutek do Ojca. SE 
smutek ma, bo przyszła go- | mówisz, a żadnćj przypowie- 
udręczenia, dla radości, że 

22. I wy teraz smutek ma- 

będzie się radowało *% serce 

TI Jan. 20, W. 
Prawdę, zaprawdę powiadam | wicie; lecz t nie jestem 

i 


manem | ROME e 


Btko, coś mi dał, 
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sam, -bo Ojciec jest 
mna. = 


r t Jan. 8, 16, 20. r, 14, 10. 
33. To powiedziałem wam, 


abyście we mnie * 


ROZDZIAŁ XVII. 


rtó rv > aż ; 
I. Modlitwa Chrystusa za siebie, za uczniów któ ) ch aż dałeś , b 


i za Kościół, 1—26. 


JM powiedziawszy Jezus, 

podniósł oczy swoje w nie- 
bo i rzekł: Ojcze! przyszła 
* godzina, uwielbij Syna swe- 
go, aby też i Syn twój uwiel- 


WSE ; 1ecéj na 
bił ciebie. * Jan. 13, 23. Ro. z. są na świecie, 
2. Jakeś mu dał moc *|7% 4% 00 ciebie idę. Ojcze | 


nad wszelkićm ciałem, aby ||: ięty, zachowaj ich w 
dał żywot wieczny tym wszy- 


stkim, których mu dałeś. 


* Mat. 28, 18. Jan. 5, 27. 


3. A to jest * żywot wie- 
czny, aby poznali ciebie jedy- 
nego prawdziwego Boga,i Je- 
zusa Chrystusa, któregoś po- 


słał. 


* Jan. 3, 14,16. r. 14, 6. 


4. Jam cię uwielbił na 
ziemi, i dokonałem dzieła, 


któreś mi dał, abym wyko- 
nal. 

5. A teraz uwielbij mię Ty, 
Ojcze! u siebie samego ta 


. chwałą, która miałem u cie- 


bie pierwćj, niżeli świat* był. 
"Jan. 1,2. 


„6. Objawiłem imię twoje | bo nie są ze świata, jako i Ja | 
ludziom, których mi dałeś ze | nie jestem ze świata.* "gy > 


świata; twoimi byli, i mnie 


ich dałeś, i zachowali słowa 
twoje. 


7. Teraz poznali, że WSZY- 


Jest. 


„gle 


i ze | 8. Albowiem sřow 
at. 26, 31. "Mar. 14, 27. W 


a, ktg 
mi dał, dałem im. > któr 
sj 11 ` 2 s z 1 

przyjęli, i poznali 


i; 
z k j raw ke 
pokój | wie, żem * od ciebie. Awdzi. 
mieli. Na świecie ucisk mieć 

będziecie; ale ufajcie, Jam | słał. 


e 0 b *Tzaj. 9, 6. Rzym.5 
zwyciężył świat. pres o i OLI 20: 


. . Wyvę 
1 uwierzyli, żeś Ty i AJ 
* Jan PO* 
y ` +, 
9. Ja za nimi proszę Ti 


Ek SA 
światem proszę, ale z +0 % 


mi SĄ. 


10. I wszystko moje, jes 
twojóm, a * twoje moliti 
uwielbiony jestem w nich g 


. . Jan. 16 13 
11. I nie jestem wiec& © 


imie- 


łeś, aby byli jedno, jako i my, 
12. Gdym z nimi był * m 
świecie, Jam ich zachowy. 
wał w imieniu twojćm; tych | 
których mi f dałeś, strze. | 
głem, i żaden z f nich nie | 
zginął, tylko ów syn zatra. | 
cenia, żeby się $ Pismo wy. | 

A * Jan. 6, 39. tIzaj.8,18, | 
pełniło. żJan.18,9. 4 Ps.60,29; 
Ps. 109, 8. 


18. Ale teraz do ciebie idę, 
i mówię to na świecie, aby 
mieli radość moja zupełną w 
sobie. 

14. Jam dał im słowo twoje, 
a świat miał ich w nienawiści; 


m 


niu swojóm, których mi da. | 


15. Nie proszę, abyś ich 


wziął ze świata, ale abyś ich 
zachował ode złego. 


16. Ze świata nie sa, jakze 


od ciebie | świata i Ja nie jestem. 


17. Poświęć ich w prawdzie 
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x +0 Łwole pra 
sżż głowo J * Jan. 8,32. 
wda ] 

18. ; ak i 
4 świat, tak 1 


naw s h na świat. 


* Jan. 20, 21. 


gle 
«moni 
święcel! *. > 


. 


byli w prawdzie. 


Ja posła- | 


o, Í za nich Ja poświęcam 
. i 3 Ph Add- 
bie samego, aby i oni} 


zæ tymi | Łuk. 22. 52. 


gl ROZDZIAŁ XVIII 
I. Pan przez Judasza zdradzony. zost 
maty, 1—12. IL stawiony przed An 
Kaifasza, 13—27. 1II. a naste 

Tata badany, 28—40. 
TMO powiedziawszy Jezus, 
wyszedł * z uczniami swo- 
imi przez potok Cedron, gdzie 
| był ogród, do którego wszedł 


on i uczniowie jego." Mar. 14, 52. 


es Jė ib +7 y j 
røg mie JOSŁA4A 
Jaké ` Ly L I 


5) 


Jecz i za onymi, któ. | 2. A wiedział i Judasz, któ- 
e ic 


° | py ZY ¥ 7 4 nI m1 tE _ 
poprzez słowo ich uwierzą Ty go wydał o owćm miejscu; 
rz ; | 


00 się tam często schadzał 


gl. Aby Wszyscy * byli je- | Jezus z uczniami swoimi. 


= A | ro | 
NEO Ty d Ojcze ! we 
RM a Ja w tobie; aby 1 


oni w nas jedno byli, aby 

świat uwierzyć, o a a. 

posłał. r. 14, l. 22 

29. A Ja tę chwałę, którąś 
mi dał, dałem 1m, aby, byli 
jedno, i SW jedno yii R 
steśmy ; 3 

98. Ja w nich a Ty we mnie, 
aby byli zupełnie jedno, 1 że- 
by poznał świat, żeś Ty mię 
posłał, i żeś ich umiłował, ja- 
keś i mnie umiłował. 

24. Ojcze! chcę, aby * i ei, 
których mi dałeś, byli ze mna, 
gdzie Ja jestem ; aby ogladali 
chwałę moją, któraś mi dał; 
albowiem umiłowałeś mię 
przed założeniem świata. 

x * Tan. 12, 26. r. 14, 3. 
„26. Ojcze sprawiedliwy! i 
świat * cię nie poznał; alem 
Ja cię poznał, i ci poznali, 
Zes Ty mięfposłał.; Jan. 15, 22. r.16, 


o A S 8. t Jan. 16, 27, 
„20.1. objawiłem im imie two- 
Je tobjawię, aby miłość, któ- 
Tas mię umiłował, w nich 
Ja, 1 Ja w nich. 


ə. Judasz * tedy wzią- 
wszy rotę i sług od przedniej- 
szych kapłanów, i Faryzeu- 
szów, przyszedł tam z latar- 
| niami i z pochodniami i z o- 

rężem. * Mat. 26,47. Mar. 14, 43. 

4. Tedy Jezus wiedzac wszy- 
stko, co nań przyjść miało, 
wyszedłszy, rzekł im: kogo 
szukacie ? 

5. Odpowiedzieli mu: Je- 
zusa Nazareńskiego. Rzecze 
im Jezus : Jam jest. A stał z 
nimi i Judasz, który go wy- 
dawał. 

6. A skoro im rzekł : Jam * 
jest, odstąpili nazad, i padli 
na ziemię. * Jan. 6, 20. 

7. Tedy ich znowu zapytał: 
kogo szukacie ? A oni rzekli: 
Jezusa Nazareńskiego. 

8. Odpowiedział Jezus : po- 
wiedziałem wam, żem Ja jest; 
jeżeli tedy mnie szukacie, 
dozwólcie tym odejść ; 

9. Aby się wypełniły słowa, 
które był powiedział: Nie 
stracilem żadnego z tych, któ- 
rych * mi dałeś Oak 


l Ap amr zaj zy PAP CEAT? 


P e 


a W 


E i 
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10. Tedy Szymon Piotr * | zimno było, i orzel; 43 Laifasza na ratusz, królestwo moje nie jest 
mając miecz, dobył go, i u- |też z nimi Piotet “e; by "1 nie weszli sa- | stąd. LET ASE SE N: 
derzył sługę kapłana naj- | grzejae sie. Stojąc" „ było jg aby się nie | 87. Tedy mu rzekł Piłat : 
wyższego, i uciął mu ucho | 19. Tedy najwyższy k pi DA, Łap żeby pożywali | więc królem jesteś? Odpo- 
jego prawe; a słudze temu | pytał Jezusa o jeda apla nazal, wielkanocnego. wiedział mu Jezus: ty po- 
imie było Malchus. `i% |10 naukę jego. CZnigp | paranta + Mat. 7,2. Mar.16,1. | wiądasz, żem Ja jest królem. 


Łuk. 22, 50. m. a 

11. I rzekł Jezu Pioioi: T POOE PW dzi Tedy wyszedł do nich | Jam się na to narodził, i na 
Sj Kopa wk RÓW PO 5 1al mu Jem g9. tee) ki: jakaż skargę | + zwszedł na świat, abym 
włóż miecz swój do pochwy ; | Jam jawnie mówił * Światy, pilat, 1 rze” * Si Eo BL zal przysz s » lań, r: ym 
czyliż niemam pić kielicha Jam zawsze uczył w bóżnie. „rzy nosicie prze świadectwo dał prawdzie; 


. 7 - 3. 
tego, który mi dał Ojciec? |i w świątyni, gdzie sie „| wiekowi temz dzieli mu i rze- wa his ak ZYC 
12. Rota tedy i rotmistrz, i wsząd Żydzi schodzą, a ih, 30. ORPOA ane Byd alp- słucha głosu mego: 4 
słudzy Żydowscey pojmali * | jemnie nicem nie mówił dm, | kli: gdyby RE ci go nie po- 128. Beebe -i P iat: cz 
Jezusai związali go. 19% %. | 21. Cóż mię pytasz? Pytaj czy ńch, Ć OCEN RE | xd; ag 
IT. 18. A wiedli go naprzód | tych, którzy słuchali, eg jy| dell kł Piłat: weźcież ać więc wyszedł znowu do 
do Annasza; bo był świe- mówiłem ; Oto ci wiedzą, com | oial rze A SARonu o Zydów 1 rzecze im: ja żadnej 
krem Kaifasza, który był naj- | Ja mówił. | cow” o. Rzekli mu poni n znajduję A 
wyższym kapłanem roku te- | 22. A gdy on to mówil, je.| 50 osądźcie kę nie godzi za- rz pc ja meza M 
0. den ze sług, który tam stg | Z0 DAT Se abym wam jednego wypuści 
14. A był to ten Kaifasz, | dał policzek Jezusowi, mél biać nikogo ; Laon na wielkanoc : chcecież więc, 
który * Żydom radził, że | wiąc: także to odpowiaday 82 AL z NAT I SW kW. krę owe 
lepićj jest, aby jeden czło- | najwyższemu kapłanowi? | wa Jezusowę, aT mier. | jg skiego f o. tak iii. 
wiek umarł za lud. 79577" 23. Odpowiedział mu Jezu: |  90A)MUJĄĆ OWĄ CY BEI 40. Zawolali tedy znowu 
15 | szedł wa lezusem+| Jesi źle rzeki, daj świąde.| cię umrzeć. Aa 1, a i wszyscy, mówiac: mie tego, 
Szymon * Piotr, i drugi u- | <two o złóm, a jeśli dobr) 33. E Z je A WRRSE 2 
czeń. A ten uczeń był zna- | 7% C0% maę bijesz ? | 


PEPEE Pee Pa ERS 


Jat na ratusz i zawołał Je- | był zbójeą. * 3%. 0, ete-Dzie. s, 1. 
musa i rzekł mu: tyżeś jest * 


| ny najwyższemu kapłanowi, | 24. T odeslal go Anm ii król żydowski? siegi] " ROZDZIAŁ XIX. 
j iwszedł z Jezusem do dwo- | związanego O A SZA, O AN ` 0 8,13:1 fuk]: 1. Piłat Chrystusa na ukrzyżowanie skazuje, 
f a CAED k K najwyższego kapłana. Mat: 26,57. | 34. Odpowiedział mu J ezus: 1—24. II. Jezus poleea matke swoją Jano- 
i ru najwyższego Kapiana. 2 ne Mar. 14,53. | ; S IE wi, 25—39. III. Śmierć i złożenie do grobu 
| «War. 14,54. Zuk. 23,54. | 25. A Szymon Piotr, stał*| asamże to od siebie mówisz, | Jezusa 38 —. 3 
16. Ale Piotr stał * u drzwi i grzał się. I rzekli doniego:| czyli też inni powiedzieli ei TEDY to Piłat wziął * 
na dworze. Wyszedł tedy ów ; czyliż 1 ty nie jesteś z uczz| o mnie ? ULJA j Jezusa i ubiezował: 
drugi uczeń, który był znany | niów jego? A on się zapar], 35. Odpowiedział Piłat: 4. 4 „* Mat, 27, 26. Mar, 15,15. 
najwyższemu kapłanowi, i | mówiąc: nie jestem. "Maiy. |  Czyliżem ja Zyd? Naród twój 2. A. żośmierze upiótlszy a 
mówił z odźwierną, i wpro- | 26. Rzekł mu jeden zesług| iprzedniejsi kapłani mnie cie koronę z ciernia, włożyh na 
. . p a U . Ean p F 
wadził tam Piotra. "+ %0. | najwyższego kapłana, pow-@ podali; cóżeś uczynił? * | głowę jego, 1 přaszezem pur- 


17. Tedy rzekła Piotrowi |nowaty tego, któremu byl| 86. Odpowiedział Jezus: * | PU7VIT przyodzieli go. - r- 
dziewka odźwierna: czyliżeś | Piotr uciął ucho; czyliżemja [i królestwo moje nie jest z | 8. A mówili: SEN 
i ty nie jest z uczniów czło- | cię nie widział w ogrodzie !| tego świata; gdyby z tego dw lonak Biba, doża a 
wieka tego? On odpowie- |nim? „| Svata bylo królestwo mo- Heck: | Ę 
aw Ali oe a Z | I, sludzy moi walczy- |- 4. Wyszedł tedy znowu Pi- 
sudzy rożnieciwszy opiat bo | IIL 28. Prowadzili tedy '| dany Żyj, edo, PYŁ YY- tat i rzecze im: oto wypro- 
AE WŚ EROWA J Zydom; leez- teraz |wadzam go do was, abyście 


> „l 


à riy 205 

. J N 205 
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= z Z , saai: IL 30. A gdy Jezus przy- 

al : A 1 W ) es JOWIEQZIU : 5 ży z 
poznali, sA” nim żadnćj wi- a Piłat tedy us da ni ale, iż. $ p M ial ocet, rzeki: spełniło 

ny n a : szag yskb "| g] ŽZydowsši. Detest Danta A 

y Wyszedł igi , | te słowa, wyprowadził JW katem król Z dział Piłat: | sie ; i nachyliwszy głowę, od- 

3. Wyszedł tedy Jezus, nio- | sa, i siadł na stolicy na A] Joa Odpowiedzi" isal. | dat + ducha, 7-74 truk: 23, s. 

s&c koronę cierniową 1 płaszcz | scu, które zowią K “> Miej " papisa, tom nap” 


len, oi i * Je-| i dy Żydzi, aby nie po- 
amienn com 1 żołnierze * Je-| 31. Tedy Zydzi, aby | 


DUT 1 = » r cj 1. > bi . f s | rr PJ £ ry + 

p purowy ; i rzecze im Pi- | Bruk, a po hebrajsku w 23. A gdy ali, wzięli sza- | zostały na krzyżu ciała n 
at: Oto człowiek ! bata. ab. Ka ukrzyżo 2 tery cze- | sabat, ponieważ był dzień 
z) 5 a > à gusi ws zyni l CZ > ) A DE Uy g e w = 
ES a EO: przej był to dzień przyg ty jego; > ia żołnierzowi | przygotowamia, (albowiem 


; każdemu 


dniejsi kapłani i słudzy ich, | t i oli ia ' ów dzień ) 
Js płan: ch, | towania przed wia 9S a La. c ielkim był ów dzień sabatu 
yi , Į W lelkanoc SC | Ź suknię ; a była ta | W ielkim by łów dzie c ) 


zawołali, mówiąc: ukrzyżuj, | około szóstéj godzin 


R 7 mamy | RE 
zakonu pp zg0 * powinien | króla, tylko cesarza. y | re mów? dzy siebie, i o odzie- | szedłszy, gdy ujrzeli, że już 
umrzeć; bogsiebieSynem Bo- | 16. Tedy im go * w | moje Me č CE zy Pa a aini i je- 
l PO DETODTE N r mBo y m go * wydal, żę. | 0 oje losy rzucali. To te- | umarł, nie łamali goleni je 
żym uczynił. $ Moi. %,65,16.5 Moj. | by był ukrzyżowany. I wzie nie moj ili żołnierze 
` 3 OSA > z . . E > WAV /40% SO s 
> A. gdy Pilat usłyszał te | li f Jezusa i poprowadzili, | iy AA stały przy krzy- | 34. Lecz jeden z żołnierzy 
sior BOZE * Māt. 27,26. tr.2g, | To 2 aE RZTAE i sdi 
iowa, bardzićj się ulakł. ld A krzyż an: | ./% Jezusowym matka jego, | włócznią bok jego przebódźł, 
9. I wszedł znowu do ratu- EDA SA 00, PO ARE Maryja, |i zaraz wyszła krew i l 
sza, i rzekł do Jezusa: skad. | JSZ94 na miejsce zwane | isiostra matki JĘSQ SR E Wezeca a AE | 
EE "Toż. | Lrupich * Głów, które po he żona Kleofasa, i Maryja| 85. A ten, który widział, 
żeś ty jest? Lecz mu Jezus : sS i PANI * Mat. 27,61. Mar.16,%. | zaświadczył o tém, i prawdzi- 
mad aodnowiedzi brajsku. zowie się Golgota; | Magdalena. tuk. 25,49., ASN LACE TE E 
10. Ted Si = : Em * Mat. 27,32. Mar. 15,92. Żyd. 13,12. 26. Tedy Jezus ujrzawszy | we jest świadectwo Jego ; a 
amic A d Ek "Nie 18. Gdzie go ukrzyżowali, matkę i ucznia tamże stoją- | on wie, iż prawdę mówi, aby- 
p aszr Nie |a z nim drugich dwuch z je- cego, którego * miłował, rze- | ściewy wierzyli. 


wiesz, że m "ZYŻO- Ai ZĘ | AA 4; 
, am moc ukrzyżo- | dnéj i drugiéj strony, aw po- | cze matce swojćj: niewiasto, | 86. Stało się to bawiem, a- 


| ONA R 1 jerz- | prosili Piłata, aby im pota- 
: Í aa T : As KOM > J,1 rze ; GIES 4 am rta ale od wierz- | prosu Fuate Nike: y 9 
p i (Il usrzyżuj ! Rzekł im Piłat: Zydom: oto, król wasz! u suknia DIE SZJ" « Mat. 27, 35. | mano golenie, i zdjęto je. 
II weźcież go wy,lukrzyżujcie;| 15. A oni zawołali. weż | chu cała ia Eh jedni do Z 39. Przyszli tedy żołnierze, 
| ; I i N la w ni | 11] © ; c edy TZCK PNET 5 A DBA. 1( 
2 i | ja bowiem nie znajduję w nim BS LE go! Rzecze m 24. Te ramy jój, ale rzuć- | i pierwszemu złamali golenie, 
IM winy. lat: królaż was „ch : pie Kla : : "da 2 ctóry i 21 
| : y ba aD . _ _ | Pilat: zrólaż w aszego ulkrzy. gich o nia, czyją będzie; i drugiemu, który z nim by! 
II . Odpowiedzieli mu Zydzi: żuję?  Odpowiedzieli przę.| 20 b, mo wypełniło któ- | ukrzyżowany. 
11 s ; a ZĘ. i = ie Pismo WY PESES? : - ? 
CAs IE my zakon mamy, i według | dniejsi kapłani: nie aby SĘ Podzielili * szaty | 88. Ale do Jezusa przy- 


*Ps. 22, 19. | o 
go. 


| wać cie, i mam m ŚCIĆ | śr I A AAE N . sE . 
| O EEE A PEE e KE pa | oto syntwój! iie n 77%** |by sie wypełniło Pismo: 
| (A -Ożwowiedza A TAE oa din Piłat i nad- | 27, Potóm rzecze uczniowi: | Kość jego * nie będzie zła- 
| nie miałbyś żadnój mocy T SE cil nad krzy Zems; | oto matkatwoja! iod onéj | mana. K i ROCA 
A e be'ci J mocy na- a bylo napisano: Jezus *| sodziny wziął ja ów uczeń| 37. I znowu drugie Pismo 
emna, gdyby ci nie była *| Nazareński Król  Żydo-| dosiebi 5 RAE : x % 
; noi f s f | ZYC dosiebie. mówi: Ujrzą kogo * prze- 
dana z góry ; przetoż, kto mię | wski. mem | 28. Potém wiedząc Jezus, | bodli COO D *Zach-18,10 
; . ` C > | 40. y YV € a Ti at . iS, . 
tobie wydał, większy grzech | 20. A ten nadpis czytało | i dez 


A . ; ; że się już wszystko speľniło,| 38. A potem prosił Piłata * 
ma. e | wielu Zydów ; bo blizko mia- | zby sżą 4% ŻE 5 amp | a 
yo : ALEA aj ; aby się * wykonało Pismo, | Józef z Ar yi, (który był 
WYM s» są się | sta było ono miejsce, gdzie É tekl. a E R r S ki 
lali 0 AK li pomo by sn kmyżopumycdcziSSA NE ża a stalo am, naczynie | die cie, bo się bał Żydó ) 
ra ac: jeśli tego wy- | było napisano po hebrajsku, pelne octu : ted Aa J DRY „a oddz 09 
pusasz, nie Jesteś przyjacie- | po grecku i po łacinie. Niwszy g NA y onı * napel- | żeby mógł zdjąć ciało Jezu- 
> cesarskim ; każdy bo-| 21. Tedy rzekli Piłatowi | ac ę pah 1 za. |sowe. I pozwolił Piłat. Po- 
1em, co się * królem czyni, | przedniejsi kapłani Źydo- | mudo A t na hyzop, podali | szedł tedy i zdjął ciało Jezu- 


sprzeciwia si JEŻ | AE > A . EE TGE 
P RIE cesarzowi. iy. j wsey: mie pisz Król Aydo- 


| BOWE. * Mat, 27, 57. Mar. 15, 43. 
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39. Przyszedł * też i Niko- 
dem, (który był dawnićj przy- 
był w nocy do Jezusa) nio- 
sac mieszaninę z mirry i alo- 
esu, około stu funtów. Ja% 

40. Wzięli tedy ciało Jezu- 
sowe, i uwinęli je w przeście- 
adla z onemi wonnościami, 
jak jest u Zydów zwyczaj 
chować umarłych. 

41. A był w tóm miejscu, 
gdziego ukrzyżowano, ogród, 
a w ogrodzie grób nowy, w 
którym jeszcze nikt nie był 
położony. 

42. Tam więc z powodu 
dnia przygotowania Żydo- 
wskiego, że blizko był grób, 
położyli Jezusa. 


ROZDZIAŁ XX. 


1. Przybycie Maryi Magdaleny, Piotra i Ja- 
na do grobu, 1-10. II. Chrystus objawia 
się Maryi Magdalenie i następnie uczniom, 
11—23. III. Niewiara Tomasza, i powtórne 
objawienie się uczniom, 24—31. 


A PIERWSZEGO dnia 
o sabacie, Maryja 
Magdalena przyszła rano do 
grobu, gdy jeszcze było cie- 
mno, i ujrzała kamień odwa- 
lony od grobu. zt Mar. 16, 1. 
2. Pobiegła więc i przyszła 
do Szymona Piotra, i do o- 
nego drugiego ucznia, które- 
go miłował * Jezus, i rzekła 
im: wzięli Pana z grobu, a 
nie wiemy, gdzie go poło- 
żyli. * Jam. 18, 23. r. 21,7. 
8. Tedy * wyszedł Piotr 
lów drugi uczeń, i szli do. 
grobu. * Luk. 24, 12. 


4. I biegli oba społem; ale | 


ów drugi uczeń wyścignał 


| gi 


D aw AX. 


Piotra, i 


pierwój p 
do grobu. * BĘ 


“yszed} 


6. Przyszedł też i gy, 
Piotr, idąc za nim, ji waj 
do grobu, i ujrzał pózesajj 
radła leżące, 4 

7 - I chustkę, która była na 
głowie Jego, nie z prześcię. 
radłami położona, ale osobno 
zwiniętą na jednóm miejscu 
8. Wtedy też wszedł i dry. 


gi uczeń, który był pierwój 
przyszedł do grobu, i ujrzał 
1 uwierzył. 

9. Albowiem jeszcze nie ro. 
zumieli* Pisma, iż miał zmar. 
twychwstać. Jonae 24. zad ś 
Jan. 17,18. Dzie. 13, 32. r. 17,3. 


10. I odeszli znowu ueznio. 


wie do domu. 


II II. Ale Maryja stała * | 


zewnatrz u grobu płacząc; 
a gdy płakała, nachyliła się 
do: grobu. * Mat. 28, 1: Mar: 16,5, 


12. I ujrzała dwuch Anio- | 


łów w bieli siedzących, je- 
dnego u glowy a drugiego u 
nóg, gdzie leżało ciało Jezu- 
sowe. 


13. I rzekli jéj oni: niewia- | 


sto! czemu płaczesz? Rze- 
cze im: bo wzięli Pana me- 
go, i niewiem, gdzie go po- 
łożyli. 
14. A to rzekłszy, obró- 
ciła się nazad, i ujrzała * 
Jezusa stojacego; lecz me 
wiedziała, że to Jezus. 

* Mat. 28, 9. Mar. 16,9: 
15. Rzecze jéj Jezus: me- 
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23. Którymkolwiek * grze- 
5 Ą ona mniema- | chy odpuścicie, są im odpu- 
ogrodnik, rzekła | szezone, a którymkolwiek ZA- 
eśliś ty go wziął, | trzymacie, są zatrzy mane. á 
gdzieś go poło- | III, 24, A Tomasz jeden 
ją go wezmę. |z dwunastu, zwany Bliźnia- 
ży kiem, nie był z nimi, gdy był 
„A „| > 3) | przyszedł Jezus. 
zB mu : Rabuni! ie SIĘ | 25. I rzekli mu drudzy ucz- 
i a: Nauczycielu: | | niowie : widzieliśmy Pana. A 
W. Rzecze jéj Jezus: me | on rzekł im: jeśli nie ujrzę 
S się mnie, U, I EURO na rękach jego znaków od 
ie wstąpił do. Dr S4/ gwoździ, i nie włożę palea 
z" idź do braci a, Ok - swego: w znaki od gwoździ, i 
wiedz im: wstępuje zj si nie włożę ręki swój w bok 
mego * Ojca s ik AG jego, me uwierzę. | 
Boga mego I do POBA gie | 26. A po ośmiu dniach zno- 
wu byli uczniowie jego w 
domu, i Tomasz z nimi. I 
Magdalena, oznajmująć ucz” | przyszedł Jezus, gdy były 
niom, że widziała Pana, 1 ŻE | drzwi zamknięte, i stanał w 


. saps se "Mat. 28,8. p -A Ja [o 
ko powiedział jej. Mar. 16,8. ośrodku nich, i rzekł: po- 
1 4” 9 4 
LUK, 23, Ve 


. ź . 41.1 t 

Bwaggij bma i ROSY rzecze Tomaszo 

onego* pierwszego po saba- | < T á MARAN 
cie, a drzwi były zamknięte; pi `y laj vu palec AE 0- 
gdzie byli uezniowiezgroma.- | 5/43] TĘce moje, 1 daj Te- 
dzeni dla bojaźni Żydów, | Fe swa i włóż w bok mój, a 
przyszedł Jezus, i stanął w |Nie bądź niewiernym, ale 
pośrodku nich, i rzekł im: | wierzącym. 2 

pokój wam! * Mer: 18, 14. Luk. 24, 30. | 28. Tedy odpowiedział. To- 


1 Kor. 15, 5. 3 7 y% pa 
20. A to rzeklszy pokazał | MASZ i rzekł mu : * Pan mój, 
. *1 Król. 18, 39. 


A z > 2 Zi | 
m ręce i bok swój ; a urado- | > RO yo 
wali się uczniowie, * ujrzą. | 29. Rzecze mu Jezus: żeś 
wszy Pana, *Jm.iojn. |mię ujrzał, Tomaszu, uwie- 
21. Rzekł „m tedy‘ Jezus mayke; KPE POR któ- 
mowu : pokój wam ; jak mnie | 727 nie widzieli, a uwierzyli. 


kk 16) $ * 1: Piotr. 1; 8 
posłał Ojciec tak i Ja . =. 8. 
, Was 30: W iele * 
posyłam, | *IzajiGi1. Jan:17, 18. Q ele * 1 mnych cudów 


uczynił Jezus wobec uczniów 
29, erae 
nich F to Pon tchnął na | swoich, które nie sa napisane 
A Świ i m: weźmijcie | w księdze téj. iiaii 
grego. 31. Ale te są napisane, a- 


Iaczesz ? ko- 
„omu. p4aCZE 
„sto ! czen ! 


4 


C, 217 
' Panie: J 
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18. Tedy przyszła Maryja 


. 


M 
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Piotr, i Tomasz zwany Bli- | 11. Wstapił tedy Sz „a | A asywałeś sam sle- 
źniakiem, i * Natanael, który | Piotr, i wyciagnał La a | mlodsay a Ep3, dokad checia- 
był z Kany Galilejskićj, i sy- | lad pełna wielkich ryb, któ. BO! 


jeśli chcę, aby został, aż 
przyjde, co tobie do tego? 


byście uwierzyli, że Jezus | Pan jest, koszula sie . + Panie! ty wiesz, | przy wieczerzy na piersiach 
Jest Chrystus, Syn Boży, 1 | sał, (był bowiem nagi) ; Mł. mu: tak J5 1, Rzecze mu: jego i rzekł był : Panie! któ- 
Ii żebyście wierząc żywot mieli | cił sie w morze, 7%. 13, 2 TZN że Cie foi * Dzie, 20,28. | ryż jest ten, co cię wyda? 
AI imienin 1 5 * F. 20,9, 70:10, gg DO og pyycE MOJE: RE | * Jan. 13, 28. 
w imieniu jego. » ; . 4% OW( Por j 3, 
HEN 0S9 j S AE 7 ZAS uczniowi pe Rzecze mu po raz prei JA Tego ujrzawszy Piotr, 
I ; rzyby i | oazy asza ! Ta s 
i ROZDZIAŁ XXI. p A W PR (bo nieda l H zymonie synu Jon P | rzekł Jezusowi: Panie! aten 
| : CKO Dyll Od ls AR iR mie? | ZaSMUCH SIĘ 
i I. Ukazanie się Jezusa Apostołam przy ło= na d J, = ę u, ale Jakby C Jujesz mię ? I zas K a | co? e. 
il wieninryb, 1-1. IT. Pan porncza Piotro- | NA dwleście łokci) cą, | oe Mu pO SZLA 22. Rzecze mu Jezus: jeśli 
M wi owieczki swoje, 15—17. III. Rozmowa l sieć z rybami. colac Piotr, 15 iłuiesz ME RPE I DOG DIE I. aż” Ewą 
HM Piotra z Jezusem i zamknięcie Ewangie- 9 Gd t | ' ý wiedział : muuj A t j chce, żeby on zosta „az przyj- 
HD lii, 15—%. i r te . OWACO Tey Eć ; nie! ty | s : 5 My 
|| Di » A a edy wyszli na lag Pipowiedzial mu: pame oy | dẹ, co tobie do tego? Ty 
i | p AL się znowu ukazał į ujrzeli węgle nałożone ję” | o% atko * wiesz, by wiesz, | pójdź za. mna! 
i 5 Jezus uczńiom u morza ; bę na nich leżaca i chleb y- W a a Rzecze mu Jel taa eh Ag PY. 
| Tyberyjadzkiego, a ukazał si 10. R im J ke że cię MUUJE: -. *Jan.16,30. | 28. I rozeszła się wieść 
| 8 Ę tat < 9S 5 4 y L , 5 a Caii 2 7 I . , v = 7 Po 
| Ło) JI 5% RC koda: a W OZUN.: prey zus: pas OWÓĆ AC, „ża | między bracią, że uczeń ów 
5 dz OZ. BEI Kł: p RRA DY Ber y a „a.DTa- a= = . T 
z" < a U 9. Paine ootas CRA 1 Ti ryb, Etóreście TIL. 15. Zaprawdę, EET nie umrze. A nie rzekł mu 
A A z . AES (Wiio A S "JE . 
{i BI . JA p po u zymon eraz ZAOWL1I1. Uk, 24, 41 wde powiadam AA E 5 ys D Jezus, iż nie umrze, ale : 
JĄ | i ra E 
JH 


j starzejesz . ; ; 
leś ; lecz gdy się AE UA PEZAGET jest uczeń, który 


nowie t Zebedeuszowi, i dwaj | rych 0 piedziesi Ji. = „aaa do Wiz E SRŻE : 
inni z sir jego Are a | POR nii AA. aj O a TE "Wad czy i0 témoi tO DADI 
Mar. 1, 19. JOSO. HiaŁT | © Dyto, nie po. inny cię opasze 1 POR Jan.13,36. | SaL; a wiemy, że prawdziwe 


; dokad niechcesz. | | i 
12. Rzecze im Jezus: pójdź | 419. A to powiedział dając 
| mać, * jaka śmiercią uwielbi 
, t . . 
Boga. A to powiedziawszy, 
o 


3. Rzecze m Szymon Piotr: 
idę ryby łowić. Mówia mu: 
pójdziemy i my z tobą. I wy- 


jest świadectwo jego. 7-1, 27. 
25. Jest też jeszczei innych 
wiele * rzeczy, które czynił 


O 
ki. 
o 
m o 
sE 
© 
| 
<<, 
O 
Me 
p 
Ne 
w 

2 
(a) 

E 

N 


szli, i wnet wstąpili w łódź, i ESSE ! | EL Jezus; które gdyby miały być 
owćj nocy nie nie złowili. Taka jesteś? wiedząc, że to | mecze mu: pójdź (EA ŁA u. | wszystkie Res A dzuśich 
4. A gdy już było rano, sta- 13. Tedy przyszedł Jezusi | 20. A Piotr obróciwszy się, spisane, mniemam, że i sam 

nal Jezus na brzegu ; wszak- wziął chleb i dał im, również | ujrzał ucznia, * którego ml- | świat nie mógłby ogarnąć 

że nie wiedzieli uczniowie, że dra j | lował Jezus, z tyłu idącego, | ksiąg, któreby napisane były. 

to * Jezus. esi TA A a . ka. | który się też był położył | Amen. SA zę eo 
5. Rzecze im tedy Jezus: nA 10 Już trzeci raż uka. | 4 


dzieci! czy nie macie co jeść? 
Odpowiedzieli mu: nie ma- 
my. 

6. A on rzekł im: zapuść- 
ne * sieć po prawćj stronie 
odzi, a znajdziecie. Zapuści. |. i. :5 Pd 
żel joł aj Giga jaj U Trekt mu: ki 
nie mogli dla mnóstwa ryb. |: R p ARTIA AN 

*zuks,4 |Ję. Rzekł mu: paś owiecz 

7. Tedy uczeń ów, którego moje. 

* miłował Jezus, rzekł Pio- | 16. Rzecze mu znowu po Taz 
trowi: Pan jest. Tedy Szy- | drugi: Szymonie synu Jona- 
mon Piotr usłyszawszy, iż | sza! miłujesz mię? Rzecze 


1 


zał się Jezus uczniom swoim 
| po zmartwychwstaniu. 

II. 15. Gdy tedy spożyli, 
rzekł Jezus Szymonowi Pio- 
| trowi: Szymonie synu Jona- 
sza! miłujesz mię więcćj ni- 


D a 


DZIEJE APOSTOLSKIR, 


ROZDZIAŁ: I. 
I. Przedmowa, 1—3. II. Wniebowstąpienie 


Pańskie, 4—14... III. Wybór Macieja na A- 
postolstwo, 15—26. 


PIERWSZA zaiste ksiege 
napisałem, Teofilu! *o 
wszystkićm, co począł Jezus 
i czynić i uczyć, akuh g 
2. Aż- do: * dnia, którego 
wzięty: został 4v górę, dawszy 
rozkaz przez Ducha  Świę- 
tego Apostołom, których był 
wybtał ;  *Mar<16, 19. Luk’ 24, 60,51. 


8. Którym też po swój *' 
męce żywym: samego siebie: 


stawi wi wielu dowodach, 
przez . czterdzieści dni uka- 
zując się im i mówiac- o 
Królestwie Bożóm. 
* Mari 16, 14i: Jan. 20,20. 1 Kór.'15,5, 
IL. 4. Aszgromadziwszyich, 
przy kazał im; ** aby <nie od- 
chodzili z: Jerozolimy, ałe 
żeby czekali 'obietnicy:Ojca, 
która (mówił) słyszeliście ++ 
odemnie. * Luk. 24,49, tJan.14, 26. 
5. Albowiem Jan chrzcił * 
woda; ale wy będziecie o- 
chrzczeni Duchem Świętym 


po niewielu tych dniach. 


* Mat. 3,11. Mar.1,8. łuk.3, 16. Jan. 
1,26. lzaj. 44,3. Dzie.11,16. r.19,4. 


6. A tak oni zszedłszy 
się, pytali go, mówiąc: 
Panie! czy w tym * czasie 
odbudujesz Królestwo Izrae- 
lowi? * Buk. 24, 21. 

7. Lecz on rzekł do nich: 
nie wasza rzecz * jest znać 


czasy i chwile, które Ożę 
w swojój mocy położył, "Wn 
6: Ale przyjmiecie E. 
Ducha Swietego, który 
dzie na was ; i będzieci 
świadkami i w J erozolimie ; 
w całćj Judei, i w Samar: 
aż do krańca ziemi. "jad. żę 
9. A to rzekłszy, gdy on; 
patrzyli, został * podniesiony | 
w górę, 1 obłok wziął go od | 
oczu ich, "Eakas | 
10..A gdy pilnie patrzy. | 
li: w niebo, gdy się on od. 
dalał, oto, dwaj mężowie. 
stanęli przy nich w białćm | 
odzieniu, | 
11. Którzy tóż' rzekli: | 
Mężowie  Gralilejscy ! eze. | 
mu stoicie, patrzac w nie. | 
bo? Ten: Jezus, który: w | 
| górę wzięty * został od was | 
do nieba, tak! przyjdzie, ja- | 
keście *'go widzieli idącjm | 


do nieba. 


* Dan. 7,13, Mat.19,27. r.25,81. Mar. 
18,26. Luk. 21, 27. Objaw. 15172 


Przyj. 
e mi* 


12. Wtedy się wrócili do 
Jerozolimy od góry, któr 
zowia Oliwną, która jes | 
blizko Jerozolimy na odle- | 
głość drogi sabatnćj. 

18. A gdy weszli, wst} 
pili do górnćj izby, gdzie 
przebywali Piotr, 1 Jakub, 
i Jan, i Andrzej, i Filip] 
i Tomasz, Bartłomiej i Me | 
teusz, Jakub Alfenszów !§ 


Przełożeństw 
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1a i Juda Ja- 
mon Zelota, 1 
Szy 


kubon: wszyscy trwali jedno- 
| ok a modlitwie 1 pros- 
„ślnie ni PORZE 
my” ji z Ma 


iewiastan 


„ 


hzi Y 
bach, matką Jezusową, 1 zi 
ryj 4 A t | 
PT: 1e80. s $) 
TST A w oneż dni, 
soe Piotr pośród | 
0 j TO 


miów, rzekł : (a był po- 
p sób wespół zgromadzo- 
El około stu dwudziestu.) 
oy - Méżowie bracia! mu- 
fa gie wypełnić owe Pismo, 
które przepowiedział Duch 
Święty przez usta * Dawida 
o Judaszu, który był przy. 
wódzcą , wy c Treo ej Janis 18. 
JEZUSA ;+ Mat. 26,48. Jan. 18,38. 

17. Bo był policzony * z 
nami, i dostała mu się cząstka 
tegousługiwania. uke ie. 

18. Ten wprawdzie otrzy- 
mał rolę * z zapłaty nie- 
sprawiedliwości, a powiesi- 
wszy się, t rozpękł się na 
dwoje, i wypłynęły wszystkie 
wnętrzności Jego. Maar go 

19. I było to wiadomo 
wszystkim mieszkającym w 
Jerozolimie, tak iż nazwano 
ową rolę: własnym ich jezy- 
kiem Akieldama, to jest, ro- 
lè krwi. 

20. Albowiem napisano w 
księdze psalmów =: Niechaj 

ędzie „mieszkanie: * jego 
puste, i niech nie będzie, 

007 w nióm mieszkał, i 

R, 0 je N dh 
weźmie inny. "Psi w: A) 
L. Potrzeba - % 


f 
f 


tedy, aby | 


jeden z tych mężów, którzy 


| z nami bywali przez cały czas, 


kiedy Pan: Jezus przebywał 
między nami, Bie ii 
22. Począwszy od chrztu Ja- 
nowego, aż do dnia, którego 
został wzięty w górę od nas, 


| był z nami świadkiem zmar- 


twychwstania jego. i 

23. I postawili dwuch: Jó- 
zefa, zwanego Barsabaszem, 
którego też nazywano Ju- 
stem, i Macieja. 

24. A modłac się mówili: 
Ty Panie! który znasz serca 
* wszystkich, okaż z tych 
dwuch jednego, któregoś 0- 


h ; *1Sam.16,7. PS.7,10. Jer. 11, 20. 
brał 3. r.17,10. r.20,12. Łuk. 16, 15. 


25. Ażeby przyjął cząstkę 
usługiwania tego, i Apo- 
stolstwa, z którego wypadł 
Judasz, aby odejść na miejsce 
swe. 

26. I rzueili losy ich. I 
padł los na Macieja ; i przy- 
łączony został do jedenastu 
Apostołów. 


ROZDZIAŁ II. 

1. Wylanie Ducha Świętego na Apostołów 
1—13. II. Pierwsze kazanie Piotra i skutek 
onego, 14—41. III. Wzrost i urzadzenie 
pierwszego Zboru, 42—47. 


GDY się wypełniał * 
dzień: Pięćdziesiątniey, 
byli wszyscy jednomyślnie na 
jednóm miejscu. a zj 
2. Tedy się stał nagle *'z 
nieba szum, jakoby nadcho- 
dzącego wiatru gwałtownego, 
1 napelnił wszystek dom, gdzie 
siedzieli. * Joel. 2, 28. Zach. 12, 10.5 
8. I ukazały się im roz- 
dzielone języki  nakształt 


PEZET ZZ 


| 
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ognia, i usiadł na każdym z 
nich. 

4, I napełnieni * zostali 
wszyscy Duchem Świętym, i 
poczęli mówić innemi języ- 
kami, jak Duch dawał im wy- 
mawiać. Dzie. 10, 44, 46. r. 11, 15. r. 19, 6. 

5. A przebywali w Jerozoli- 
mie Zydzi, mężowie pobożni, 
z każdego narodu, jakie tyl- 
ko są pod niebem. 

6. A gdy się stał ten głos, 
zeszło się mnóstwo ludzi, i 
strwożyli się, że każdy sły- 
szał ich mówiących własnym 
swoim językiem. 

7. Izdumiewali się wszyscy, 
i dziwili się, mówiąc jedni do 
drugich: czyliż oto ci wszy- 
scy, którzy mówią, nie są 
Galilejczykami? 

8. A jakże my od nich sły- 
szymy każdy z nas swój wła- 
sny język, w którymeśmy się 
urodzili ? 

9. Partowie i Medowie, i 
Elamitowie, i zamieszkujący 
Mezopotamiję i Judeję, i 
Kappadocyję, Pont, i Azyję ; 

10. I Frygiję, i Pamfiliję, 
Egipt, i strony Libii, która 
jest podle Cyreny, i przy- 
chodnie Rzymscy, 1 Zydzi, i 
nowonawróceni;, 

11. Kreteńczycy, i Arabo- 
wie; słyszymy ich, mówiących 
językami naszemi o wielkich 
sprawach Bożych. 

„12. I zdumieli się wszyscy 
1 osłupieli, mówiąc jeden do 
drugiego ; cóżby to być 
miało ? 


A 
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18. Lecz drudzy mówi 
szydząc : młodóm winem 1! 
popili. + Się 
IL. 14. A stanawszy P; 
z jedenastoma, podniósł 
S 


limie! niech wam to 
mo będzie, i. przyjmijcie d 
uszu słowa moje. f 

lS, Albowiem ci nie są, jak 
wy „ mniemacie, pijanymi 
gdyż dopiero jest trzecia oo 
dzina dnia. A 


16. Ależ to jest, eo przepo. | 
wiedziano przez proroka * | 


Joela: * Joel. 2, , 


17. I będzie w ostateczne * 
dni, mówi Bóg: Wyłleję z 


Ducha swego na wszelkie | 


ciało, i prorokować będą sy. 


nowie wasi i córki wasze, a | 


młodzieńcy wasi widzenia 
widzieć będa, a starcom wa. 
szym sny śnić się będą. 

* zaj. 44, 8. Ezech. 86,27. Zach. 12, 10, 

Dzie. 21, 9. 

18. Nawet na sługi swojel 
na służebnice swoje w one 
dni wyleję z Ducha swego,i 
prorokować będa; 

19. I ukażę cuda na niebie 
w górze, i znamiona na ziemi 


nizko, krew, i ogień, i parę | 


dymu. 

. DFES 
20. Słońce * się obróci W 
ciemność, a księżyc w krew, 


pierwój nim przyjdzie 00] 
dzień Pański wielki 1 Znó 


* Joel. 2,31. r.3, 15. Amos. &, 0. 


czny. Mich. 8, 6. 


21. I stanie się, że ktoby: | 


kolwiek wzywał * 1mie* 
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| pańskiego» 
pia +" 
dzie: 
22. Mę tych; Jezusa 
je ych : 
chaje kiego, męża od Bo- 
g za ORDO 
stwier dzone50 u was mo 
g i ; cudami, 1 znamionami, 
> 1 5 WĄ Z A 
rio uczynił Bóg przezeń 
yk ras, jak t0 1 sami 


« Rzym. 10, 15. 


za postanowioną 


da i przejrzeniem Bożóm 
radą 

danego» f rek 
n + pezbożników ukrzyżo- 


dził, 


śmiercl, 


pyć zatrzymany. ACO 
95. Albowiem Dawid mówi 
o nim: Upatrywalem > Pana 
przed obliczem swojóm za- 
wsze; bo mi jest po prawicy, 
abym się nie zachwiał. P5 16:8. 
26. Przetoż rozweseliło się 
serce moje, i rozradował się 
język mój, nadto i ciało moje 
odpocznie w nadziei ; 
27. Albowiem nie zostawisz 
duszy mojój w piekle, i nie 
dasz świętemu swemu ogla- 
dać skażenia. j 
28. Oznajmiłeś mi drogi ży- 
wota, 1 napełnisz mię rado- 
cią przed obliczem swojóm. 
29. Mężowie bracia ! mogę 
oPałnanie mówić do was 
a „EA Dawidzie, że * 
w RJ u nas aż do 
Jszego. *1 Król, 2, 10. 


zbawion bę- | 30. 3 
|i wiedzac, 


Tacy słu- 
zowie Izraelscy t siu- | 


| tronie jego, 


30. Będac* tedy prorokiem 
że mu Bóg obi 

z przysięgą, iż z owocu biód 
jego według ciała miał wzbu 
dzić Chrystusa, 1 posadzić Da 
*P3.132,1 

31. To przewidując, po- 
wiedział o zmartwychwsta- 

niu Chrystusa, iż nie została 
dusza jego w piekle, ani 
ciało jego widziało skażenia. 
*Ps. 16, 10. Dzie. 15, 35. 

32. Tego to Jezusa wzbu- 
dził Bóg, czego my wszyscy 
jesteśmy * świadkami. zę ra 

38. Prawica tedy Boża bę- 
dac * wywyższony, i obie- 

tnicę Ducha Świętego wzią- 
wszy od Ojea, wylał to, co 
wy teraz widzicie 1 słyszycie. 
* Mar. 16,19. Filip. 2, 9. 

384. Albowiem Dawid nie 
wstapił do nieba, lecz sam 
powiada: Rzekł * Pan Pa- 
nu memu, siądź po prawicy 
mojćj, *P3.110,1. Mat. 22, 44, 

35. Aż położę nieprzyjaciół 
* twoich podnóżkiem nóg 
twoich. TRE pn N 

36. Niechajże tedy wie z 
pewnościa wszystek dom řŤ- 
zraelski, że i Panem i Chry- 
stusem Bóg go uczynił, tego 
Jezusa, któregościewy ukrzy- 
żowali. 

37. A to usłyszawszy skru- 
szyli się w sercu, i rzekli do 
Piotra i do innych Aposto- 
łów: cóż mamy czynić * 
mężowie bracia gą; ge 

38. Tedy Piotr rzekł do 
nich: nawróćcie się i niech się 
każdy z was ochrzci w imię 


3 
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Jezusa Chrystusa na odpu- 
szczenie grzechów, a weźmie- 


cie dar Ducha Świętego. 


39. Albowiem wam się ta 
obietnica należy i dziatkom 


ROZDZIAŁ, IN 
I. Piotr uzdrawia chrome ; 
o Chrystusie, 12—28 i 


PIOR sjyn 


wchodzili dośw; 


80, 1=1 Ir 
` thige 


Społey 
Uyni Y 


i 


. . ; godzine modlity J Aby 
waszym, i wszystkim, którzy |$,. v odlitwy, o dziewi 


daleko sa, którychbykolwiek 


powołał Pan, Bóg nasz. 


40. I wielu innemi słowami 
świadczył, i napominał ich, 
mówiac: wyzwólcie się od 


tego rodu przewrotnego. 


tćj. 
2. A mąż jeden chrom b 
dac * z żywota matki we 
był noszony, którego sadzi 
no każdego dnia u rzy; 


świątyni, zwanych Piękne 


41. Którzy tedy chętnie o p Dk Ja miużny: u tyeh 


przyjęli słowa jego, ochrzeze- 


którzy wchodzili do świątyni 


$ Dzie. 14, g, i 


ni zostali, iprzystałodniaone- | :3. Ten ujrzawszy Piotra į 


go dusz około trzech tysięcy. 


Jana, gdy mieli wejść ido 


TIT. 42. I trwaliiw nauce | świątyni, prosił o jałmużnę, 


Apostolskićj i w społeczności 


4... A.P. 


iotr z Janem wpa. | 


1 w łamaniu chleba i w mo- | trujące się w niego, rzekł. | 


dlitwach. 


43. | przyszedł strach. na 


wejrzyj-na nas! 
5. Tedy on patrzył na nich, 


każdą duszę, a'wiele się zna- | spodziewając się eo dostać od 
ków * i cudów.przez Aposto- | nich. 
6. I rzekł Piotr: srebraj | 


* Mar.16, 17. Dzie. 5, 15. 


łów działo. 
44. A wszyscy 


wierzący | złota.nie mam ; lecz co mam | 


byli pospołu, i wszystkie rze- | to ci daję: w imieniu * Je. | 
zusa Chrystusa Nazareńskie. | 


czy mieli wspólne. 


45. A posiadłości i majętno- 
ści przedawali, irozdzielali je 


wszystkim, jak komu było 


potrzeba. 

46. A. na każdy.dzień trwa- 
jaczgodnie w świątyni i * 
łamiac po domach chleb, 
przyjmowali pokarm z rado- 
ścia, i w prostocie serca ; 

* „Dzie. 20, 7, 11. 
"47, Ohwałąc Boga, i majac 
łaskę u wszystkiego ludu. 
A Pan przydawał zborowi 
na każdy * dzień tych, któ- 
rzy mieli być zbawieni. © 
e * Dzie, 5; 14 r711,21 


* Dzie. 4, 10. 


go wstań i chodź. 
TSA ująwszy. go za, prawą 
rękę, podniósł go, a zarazu- 
|twierdzone zostały. golenie 
jego 1 kostki. 


i chodził, i wszedł: z nimi'do 
światyni, chodząc -i skacząc, 
i chwaląc Boga. 


9. A widział „go ~ wszystek 
lud chodzącego i chwalącego 
Boga. 

10..I poznawali go, że. t0 


jest ten, który dla jałmużny | 


siadał u drzwi Pięknych 


8. I podskoczywszy, stanął | 


DZIEJE APOSTOLSKIE, II. 215 
- napolnieni zostali | uczynili, jak 1 „przełożeni 
i „1 » 1 DAN r a AR retest * Jam 16,3. 1 Kor. 2,8. 
gyięty) >. m i zdumiemem | wasi. rm. i, is. 
„zeraże" „u się Stało. | 18. Lecz Bóg, co przez usta 
)1 8 01 b - 
2 [0) i e 


pad tém, | je ów uzdrowiex | wszystkich, proroków * swo- 


11. A gdy trzymał Piotra i | ich pierwćj opowiedział, iż 
y por sł gię do nich'do | Ohrystus cierpieć miał, to tak 
7 DLEŚ EG 


* Izaj. 50,6. r. 53,4. 


éry zwano Ba- | wypełni. 

ka, któy l * 10. Przetoż upamiętajcie * 
się, i nawróćcie się, aby były 
Co "widząc Piotr, zgładzone grzechy NE a- 
«odział ludowi: mężo- | żeby przyszły czasy ochłody 
SABA 156 l cóż się temu | od oblicza Pańskiego, Matsa. 
SAM Srón się nam 20. I żeby posłał zapowie- 
„ak pilnie przypatrujecie, | dzianego wam Jezusa Chry- 
Leja a to własną mocą | stusa, l A 
Hp L ożmością uczynili, | - 21. Którego przyjąć musi 
niebo aż do czasu przywró- 


141 ODL 
rzysi0! 


jonowy; ról. 6, 3. Jan. 10, 23. 
Jon IK 

mony- 
p 9 


wie MB 
dztwiele; a 


. vo 
n chodził i 5 
żer e Abrahama i I 
g 


zdania, aby go WYypPUSZCZO- | wzbudzi * Pan, Bóg wasz, z 
o. eMo sò Die Ba. IPO" | braci waszych, jakom ja jest; 
14. A wyście * się świętego | tego słuchać * będziecie we 
i sprawiedliwego zaparli, A | wszystkióm, cokolwiek do 
prosiliście o darowanie WAM | was mówić będzie. Mo 5,5. 
mordercy. e iia Jan.18,40, | tMat.17,5. Mamo. | e 
15. I zabiliście dawcę ży- | 28. I stanie się, że każda 
wota, którego Bóg wzbudził | dusza, któraby : nie słuchała 
od umarłych, czego my świad- | tego proroka, będzie =wygła- 
kami * jesteśmy. Ta $, Dzie. | dzona:z ludu. s 
16. A z powodu “wiary w | 24.. Ale: i wszyscy” prorocy 
imię jego, wzmocniło tego, | ol Samuela :i następnych, 
którego wy widzicie i zna le, ilukolwiek ich mówiło, prze- 
to imię jego ; i wiara, która | powiadali też te dni. 
przezeń jest, dała temu to | '25. Wyście synami * pro- 
zupełne zdrowie w obee was |roków i przymierza, które 
Poeci. postanowił Bóg z Ojcami na- 
b Ale teraz, bracia wiem, szymi, mówiąc do Abrahama : 
escie to z niewiadomości | A w nasieniu + twojóm bło- 
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gosławione będą wszystkie | do nich: przełoże 


11 Moj. 


narody ziemi. Rym SIE m SW. 


2, 3. r. 18, 18. 
r. 26, 4. 


26. Wam to naprzód Bóg, 
wzbudziwszy Syna swego Je- 
zusa, * posłał go, aby wam 
błogosławił ; żeby się każdy 


z was odwrócił od złości swo- 
12 i * Dzie. 13, 46. 


ROZDZIAŁ IV. 


D a 
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| starsi Izraelscy ! 
| 9. Jeżeli my dziś ; 
badani dla dobrodz 
człowiekowi choremu 
nionego, jak on był 
wiony, 

10. Niech wam wszystki 
wiadomo bedzie i wszystki 
mu ludowi Izraelskiem © 


nı lud u 


Sza RC WA 17 SA) emu, ż 

I. Piotr i Jan pojmani i stawieni przed Rada, 7 3 BA > ŻĘ 
1-7. II. śmiało daja świadectwo o Chry- | WAMICATU Jezusa N Chrystu 
stusie, i zostają uwolnieni, 8—22. III. Mo- | SA Nazareńskiego któr ; 
dlitwa pierwszych chrześcijan, 23—31. IV. | ARZKÓŚ D lok ore 0 
Wewnętrzne urządzenie Zboru chrześci- | wyście ukrzyżowali, któree 
jańskiego, 82—37. D 


Bóg wzbudził od umarłych 
przez tego ten stoi przed 
wami zdrowym. * Dzie. 3, 
11. Ten jest * onym kamię. 
niem wzgardzonym od was 
budujących, który się stał 
kamieniem węgielnym. 
W.8% KERR dia 
1 Piotr. 2, 6, 7. e em 
12. I niemasz w nikim in. 
nym zbawienia ; albowiem 
niemasz żadnego innego imie- 
nia * pod niebem, danego lu. 
dziom, przez którebyśmy mie- 
li być zbawieni. pźeń%. 
18. Widząc tedy śmiałość 
Piotrai Jana, i wiedząc, że 


A GDY onimówili do ludu, 

nadeszli do nich kapła- 

ni, i przełożony straży świa- 
tyni i Saduceusze, 

2. Oburzajac się, iż uczyli 
lud i opowiadali w Jezusie 
z martwych powstanie. 

3. I porwali ich i wtrącili 
do więzienia aż do jutra; bo 
już był wieczór. 

4. A wielu z tych, którzy 
słyszeli tę mowę, uwierzyło ; 
i była liczba mężów około 
pięciu tysięcy. 

5. I stało się nazajutrz, że 
się zebrali w Jerozolimie ana, dz 
przełożeni ich i starsi i ucze- | to są ludzie nieuczeni 1 pro- 
ni w Piśmie, ści, dziwili się, i poznali, że 

6. I Annasz, najwyższy ka. | byli z Jezusem. k 
płan, i Kaifasz, 1 Jan, i Ale- | 14. Widzac też stojącego Z 
ksander, i ilu ich było z rodu | nimi owego człowieka, który 
arcykapłańskiego; był uzdrowiony, nie mieli co 
TTA. postawiwszy ich w po- przeciwko temu powiedzieć. 
środku, pytali: jaką * moca | 15. A rozkazawszy im ustą- 
albo w czyjóm imieniu wyście | pić z Rady, naradzali się 
to uczynili ? 2381318. | między sobą, 
II. 8. Tedy Piotr, będąc | 16. Mówiąc: cóż * uczyni 
pełen Ducha Świętego, rzekł my tym ludziom? Bo, że 
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` s D E Y D S „sou 

zez nich został | Ty Boże, „któryś uczyni 

cud pr. <j +0. niebo i ziemie, 1 morze tł 
awaJ to wszystkim mie j rybie 
J niony) “iaia | wszystko, CO w nich Jest: 

uczy pik LJ y Jerozolimie wia: | WSZYSUKO, CO eH ył a użń 


„emy tego za- 
Jomo tu A 17. 
domo» | 
prze o aby się to wię d 
p CE vw Ba „lose: ji 
Ber zsławiało między luc 
nie pi im z groźbą, 


mi tóm imieniu do 
y“ c człowieka nie mo- 


| Ted Piotr i Jan odpo- | 


| 
| 

I. s ocizekli donich : czy- | 
wiadającrzec""" . bostzedzi 
liż sprawiedliwóm jest pr s" 
obliczem Bożem, raczej aj 
guha + ni Bogs opd 
cie. : 

20. Albowiem my nie mo- 
jemy tego, cośmy widzieli i 
slyszeli, nie mówić. , 

91. A oni zagroziwszy m, 
wypuścili ich, nie znalazłszy 
nie, za coby ich ukarać, dla 
ludu; albowiem wszyscy 
chwalili Boga za to, co się 
stało. 

22. Bo więcój niż czterdzie- 
ści lat było człowiekowi, nad 
którym stał się ten cud u- 
zdrowienia. 

II. 238 A gdy ich wypu- 
szczono, przyszli do swoich, i 
oznajmili im, co do nich 
Przedniejsi kapłani i starsi 
mówili 


25. Któryś Duchem Świę- 
tym przez usta Dawida, sługi 
swego, powiedział : Czemuż 
się wzburzyły narody, a lu- 
dy marne * rzeczy przemy- 
śliwały ? = ki RYSY 

26. Stanęli królowie ziemi, 
i książęta zebrali się społem 
przeciwko Panu, i przeciwko 


| Pomazańcowi jego. 


27. Zgromadzili się bowiem 
istotnie przeciwko * święte- 
mu Synowitwemu Jezusowi, 
któregoś namaścił, Herod i 
Poncyjusz Piłat z poganami 1 
z ludem Izraelskim, pz: 2 
Jan. 11, 47. 

28. Aby uczynili to, eo ręka 
twoja i rada twoja przedtóćm 
postanowiły, żeby się stało. 

29. Przetoż teraz, Panie! 
wejrzyj na pogróżki ich, i daj 
sługom swoim, aby z całą * 
śmiałościa głosili słowo twoje, 

* Efez. 6, 19. 

380. Wyciągnij rękę swoja 
ku uzdrawianiu, i aby działy 
się znaki i cuda, przez imie 
świętego Syna twego Jezusa. 

81. A gdy się oni modlili, 
zatrzęsło się * miejsce, na 
którem byli zgromadzeni, i 
napełnieni zostali wszyscy Ý 

Duchem Świętym, i głosili 


słowo Boże ze śmiałością. 
* Dzie. 16, 26. M Dzie, 2, 4, 
IV. 32. Au mnóstwa * o- 


sę Którzy usłyszawszy to, | nego wierzących, było serce 
omyślnie podnieśli głos | jedno i dusza jedna, i żaden 


swój k 


u Bogu i rzekli: Panie! niczego z majętności swoich 


<<" 
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nie nowe jé lasnó 4.. Czyż po; , sorena. żeby ich przypro- 
ra TER A wlasném, 4. Czyż pozostając = atit Salomono- | więzienia, żeby ich przypro 
ale wszystko mieli wspólne. bie, nie była twojąp Jto |, przysł0% Mar. 10,7: Pong 38 wadzono. Z 
SY: : lotr. 3, 8, YA: i sa 1. PSO M URODA ta Ghól 29. A gdy słudzy przyszii 
33..1 z.wielka moca Apo- sprzedaniu nie byłoż Bo ym. „A hajadon mie | szw ARDCRA NOZE o 

À Bati JOżw two. | "I z innye” nie znaleźli ich w więzieniu, 


ekot ONA jéj mocy?  Czemużeć a i ” i zyć; | 
stołowie dawali świadectwo y MUŻEŚ Mza 13. oido nich pl zyłączyć ; | 


+ as) . . ZY ERA II n E 7 
tę przypuścił doser > MARE! i wróciwszy się, oznajrmii to, 


o zmartwychwstaniu -Pana CA SWeons miał SE awiał ich. | 3 zz mEŃ 
. . Skl oś ni . "Ego? 4 wysław „| 28. Mówiac: więzieniewpra- 
Jezusa, i była wielka łaska amaleś nie ludziom al zle lud y przybywało wie- PEN T (ke 
* nad nimi wszystkimi. Ze} Bogu. "8 14 promo > mnóstwo wdzie znaleźliśmy zamsmęte 
ad nim1i"wszyStKIML. 19 10. A p w Pana m | <szelka pilnościa, i stró- 
34. -Bo żadnego nie było 5. Tedy Ananijasz usłysz „zących ewiast Es Kia + pi n lszwi 
Lac 5O * i ` : La g T pIeW ; ŻÓW 7 7, > AFZWIAa- 
1 0 leć «me: | WSZy te słowa a „zzów 1 Dow, . mo. | żów nadworze przededr 
między nimi, któryby'elerpiał | y Tdk padłszy Wy. nęż Tak, że 1 na ulicewyno mi stojacych ; wię otworzy- 
niedostatek ; gdyż ' którzy- ii żelki I Przyszedł $ horych, i kładli je na | a ka i zaje arty sb nićm nie 
A k TES rac > : ćU |  -. = | wszy, nikogośr rI i 
kolwiek posiadali * role albo | trach wielki na wszystkięy | sli tjąch i. łóżkach, aby | aletli O 7 
>| „ościelać znaleźli. 


cień Piotra 1- | 
l którego *'z | 


ar Roos domy, -przedając przynosili | *Eórzy to slyszeli. I 
JI pieniądze za to, :co:sprzedali, 6.: Ai młodzieńcy „Wstawsz przy 
II k . ,-* Daie. 2545. usunęli go, i wyniósłszy Ma daceg 
A 35. I kładli u nóg Apostol- | grzebali. "| meh. hodziło się też 1 
skich, i rozdawano każdemu, | - 7.: I zdarzyło się po upływie zka kolicznych miast | 


24. A gdy te słowa usły- 
szeli, i najwyższy kapłan, 1 
przełożony straży świątyni, 1 


As 
przedniejsi kapłani, byli z ich 


ile komu było potrzeba. jakby: trzech godzin, że i żo. mnóstwo Ski: przynoszące powodu zakłopotani, co z te- 
36. Tedy Jozes, który na- | na jego nie wiedząc, co się | 2 ei czonych od du- | go będzie. 
zwany był od Apostołów | stało, weszła. i * | chor ch 1 z ch a ci wszy- | 25- A przyszedłszy ktoś, 
Barnabaszem, (co się wykła- | 8. I rzekł do nićj Piotr; | dA W ii Pace oznajmił im, mówiąc: oto, 
da, syn pociechy,) Liewita, z | powiedz mi, czyście za tyle » BU a 4 k J walaykszy naj- mężowie, których wtrącihście 
wj Cypru rodem, rolę sprzedali? A ona © al Pota i "wszyscy, do więzienia, Są W świątyni, 
š 37. (Mając rolę, *sprzeda- | kła: tak jest, za tyle. | OWARÓERA b byli, to jest stojąc i ucząc lud. 
wszy ja, przyniósł pieniądze, | 9. A Piotr tzekł.do nićj: A fi w wsk adndpclakli 26. Wówczas poszedł prze- 
i położył jeu nóg “Apostol: | czemużeście się z soba zmó. D dh TE ; łożony straży ze sługami i 
skich. wili,aby kusić Ducha Pań. | BAI RA Anostołów, i | przywiódł ich bez gwastu; 
ROZDZIAŁ V. skiego? «Oto nogi tychsktó: | E do i ania pu- (albowiem bali się ludu, aby 
1. Śmierć Ananijasza i jego żony, 1—11. II. A pogrzebali męża twego, u blicznego. 3 nie byli ukamionowani.) RZ 
OR e drzwi są, i ciebie wyniosą. 35 Ale Anioł * Pański w 527. A-przywiódłszy, stawi 
EOT, i- LAAR. 10. I padła zaraz przed no- nocy otworzył drzwi »więzie- ich przed Radą ; i pytał ich 
A PEWIEN mąż imieniem | gami jego i wyzionęła ducha. Sa aoi demanarie ANa kapłan, 
Ananijasz, z Safirą, żona A młodzieńcy wszedłszy; zna- PJ y * Dzie. 12, 7,8. 28. Mówiąc: *. czyliżeśmy 


swoją, sprzedał posiadłość, | leźli ją umarłą, a wyntósłszy 
2, I ujął z tych pieniędzy z | pogrzebali ją obok męża jój, 
wiedzą żony swojćj, a przy- j 11. I przyszedł strach wiel- 
niósłszy część jakąś, złożył u | ki ma wszystek zbór, i ma 
nóg Apostolskich. . 'wszystkich, którzy to sły- 
3. I rzekł Piotr: Ananija- | szeli. 
szu! czemuż szatan napełnił | IL. 12. Przez ręce zaś *Ax 
serce twoje, ‘abys  sklamał | postołów działo się wiele zna- 
Duchowi Świętemu, i: ujął*z | ków i cudów między ludem, 


20. Idźcież, a stawiwszy się, | wam surowo nie zakazali, a- 
mówcie do: ludu w. świątyni | byście w tém imieniu nie u- 
wszystkie słowa tego żywota. | czyli? „A oto,` napełniliście 
21. Tedy „oni „usłyszawszy | Jerozolimę nauką swoją, i 
to, weszli ma świtaniu do | chcecie sprowadzić na nas 
WEED i uczyli. "A sprzy- | krew człowieka tego. 3px“ 
ZEW kapa, i| .29. Tedy odpowiadając Piotr 
yli, zwołali | 1 Apostołowie, rzekli: trzeba 


ocz? du 8, 1 cała : 23 e > 

aan r . . Za EO ń Ate st TS 2 a 6 q; a A s 479) 

pieniędzy za rolę? 'a byli wszyscy jednomyślnie nów Izraelą ; arszyznę sy- | więcćj * słuchać Bo ga, niż 
v raeia, 1 posłali do | ludzi. Dzie. 4, 18. 


zee aa _ 
iaa M a YE ne a= = 


NRSM emes 
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30. Bóg ojców naszych 
wzbudził Jezusa, któregoście 
wy ~ zabil, zawiesiwszy na 

rzewie. *Dzier2, 23. 

31. Tego Bóg na Wodza i 
Zbawiciela wywyższył pra- 
wieą swoją, aby dać Tzraelo- 
wi upamiętanie i odpuszcze- 
nie grzechów. 

32. A myśmy * świadkami 
jego w tóm co mówimy, tak- 
że i Duch Święty, którego 
dał Bóg tym, którzy mu Są 
posłuszni. * Łuk, 24, 48. Jan. 15, 26, 27. 

83. A oni to słysząc, zgrzy- 
tali ze złości i radzili o tém, 
jakbyich zgładzić. 

III. 34. Tedy powstawszy 
w Radzie pewien Faryzeusz, 
imieniem * Gramalijel, nau- 
czyciel zakonu, poważany od 
wszystkiegoludu, rozkazał, a- 
by na małą chwilę precz wy- 


do niego przystali, 
SZONO. 

38. Przetoż teraz powiad 
wam: odstąpcie od tych = 
dzi i dajcie im pokój ` ha 
wiem jeżeli z ludzi 34% 
* rada albo ta Sprawa, gy; 
wecz się obróci; * Przyp, aa 


89. Ale jeżeli z Bog 0, 


Tozhyo. 


Ewąć 


byście czasem i za walczących 
D = Ę 


prowadzono Apostołów ; “Pa. 


35. I rzekł do nich: męeżo- | 


byli. * Dzie, 0, 4,5, 


40. I usłuchali go. A Za- 


; Fand) a jest, | 
nie możecie tego roz A 


% r 3 
z Bogiem Poczytani nię | 


woławszy Apostołów i ochło. | 
stawszy ich, zakazali im mę. | 


wić * w imieniu J ezusowóm: 
i wypuścili ich. Dzia: 29% 

41. Oni więc poszli z przeq 
oblicza onćj Rady, clesząc się, 
że uznani zostali * za go. 
dnych cierpićć obelgi dla 
imienia Jego.” Mat. 5, 12. Rzym,5, 5, 

42. I każdego dnia nie 
przestawali w świątyni i po 


wie Izraelscy ! miejcie się na | domach nauczać i opowia- 
baczności względem tych lu- | dać Jezusa Chrystusa. 


dzi, jak macie postąpić. 

36. Albowiem przed temi 
dniami powstał był * Teudas 
wydający siebie za coś wiel- 
kiego, do którego się przyła- 


ROZDZIAŁ VI. 


I. Obranie siedmiu Dyjakonów, 1—7. IL 


Oskarżenie Szczepana, 8—15. 4 
W oneż dni, gdy się po- 
mnażała liczba uczniów, 


czyła liczba mężów około | wszczęło się szemranie Hele- 
czterech set; tego zabito, a | nistów przeciwko Hebrajczy- 
wszyscy, którzy do niego | kom, że bywały w posługi- 


przystali, rozproszeni i w ni- 


waniu powszednićm zanie- 


weczobrócenizostali. ™=e- 21.88. | qpywane wdowy ich. 


87. Po nim powstał Ju- 


2. A tak owi dwunastu 


. o. .? 
dasz  Galilejczyk podczas | zwoławszy gromadę uczniów, 
spisu, 1 uwiódł wiele lu- |rzekli: nie jest slusznie, 


du za soba; ale i on zgi- 


. żebyśmy opuściwszy słowo 
na, a wszystkich. którzy | Boże, stoły obsługiwali. 


* Mat. 28, 34 4 
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DZIEJE Z 
a weal | eo słyszeli * mowiacego 810- 
Ś 37 tedy, brac iw. > ge LIE k > a "a En 
U abrzc A iedmiu mę- | wa  biuźmercze prze { sę 
Poj icble BEST mos aa. „5 1 zwy GOLEC FE yO- 
a n . BIŻ" : 4 ylżeszowi 1 przeciwko 50 
pośród e ŚW iadectwo ma M. dA * Mat.26, 61. Mar. 14, 55. 
l WE 3 Awie- | SUL. 
„, do Ducha Sw1 g y 
Ws Y. ych Du č 35 NE E E ład 
cych, PORN którychby- | 12. A tak " trieg e 
GAR . ac KON z w 3 ta į 4ł- r GZ, TE 1 ucz ) 17 i A? « 
de 0 1 mA Ji nad ta spra- | starszych, J 


po postanow* | Smile: 1 pow A p „po rwa 
i usługi | rzywiedli do Rady. 

Iitwy i usługi | go 1 przy LO BACY. mz, 
WOŚ tj "| 18. I stawili fałszywych 
KG e LC . y í s 2YE i E UŁ 
sk je ta mowa świadków, którzy rzekli : ten 
) f É . . „A - ; S 
Ge I obrali człowiek nie przestaje mówić 

p »elnego | słów bluźnie rczych przeciw ko 
c: FLOS E temu miejscu świętemu 1 za- 
ucha Świętego, 1| Bodo ž 
TENE Prochora, i Nika- | Konow. l ror piai 
pi ;| 14, Albowiem słyszeliśmy 
go mówiącego : iż ten Jezus 
4 Mikolaj, heńczyka Nazareński zburzy to miejsce 
nego Anty | e. 2,8. tObiaw.2,6. |i odmieni ustawy, które nam 
Tych stawili * przed A- nadał Mojżesz. EO 
A iów którzy pomodli- | 15, A patrząc nań pilnie 
STO: , 3 , E ss: - pal 
y sie, kladli na nich F rę- wszyscy, którzy siedzieli w 
ide Wi 62 t1%ym.% | Radzie, widzieli oblicze jego 
cè. f ~ pp . k . a . tę; m $ 1€ da 
7. I rosło słowo Boże, 1 po- | jako oblicze Anielskie. 


miażał się bardzo poczet u- ROZDZIAŁ VIL s 
czniów Ww J erozolimie Ę wiel- MoN Szczepana, 1—53. II. Śmierć jego, 
kie też mnóstwo kapłanów Te 

było posłusznych wierze. 

II. 8. A Szczepan pełen 
wiary i mocy, czynił cuda, i 
znaki wielkie między ludem. 

9. I powstali niektórzy z 
tych, którzy byli z bóżnicy, 
zwanćj Libertynów, 1 Cyre- 
nejczyków, i Aleksandry jezy- 
ków, i tych, którzy byli z 
(zlieyi i z Azyi, rozprawia- 
Jac ze Szczepanem. 

10. Lecz nie mogli dać od- 
poru * mądrości 1 duchowi, | ra ci ukażę. 
z jakim mówił, *Łuk. 21, 15. ; 


A Ą my 
kC, pinow ] 
„odobała 
ać oromadzie. 


głowa 
5 


D . 


pora, 


DY rzekł najwyższy ka- 
plan: czy więc ta rzecz 
tak się ma? 
2. A on rzekł: mężowie 
bracia i ojcowie, słuchajcie ! 
Bóg chwały ukazał się ojcu 
naszemu Abrahamowi, gdy 
był w Mezopotamii, pierwćj 


nim mieszkał * w Haranie. 


* 1 Moj. 11, 31. 


3. I rzekł do niego: Wymijdź 
EEMO IE 


którzy 


zwziemi swojćj 1 od rodziny 
swojój, * 1 idź do ziemi, któ- 


4. Tedy wyszedłszy z ziemi 
ll. Tedy podmówili mężów, | Chaldejskićj, mieszkał w Ha- 
powiedzieli: myśmy | ranie, a stamtąd, gdy umarł 


m c GOP 
—aiawkąck "709 


TE 


A EET ia YJ 00 KDE 


ciem nad Egiptemi nad ca- 


KZ DZIEJE APOSTOLSKIE, VIT. 
ojciec jego, przeniósł go do 


kub, iż zboże było } 


ziemi dój. w ee wy tot: sł A, w Ebina 
nema tćj, w którćj wy teraz | posłał ojców nasz o Pei 
mieszkacie. M 


wszy raz. 


5. I nie dał mu w nićj| 13. A za drugim 


dziedzictwa i na . stopę nogi, | poznany * J ózef Rej by 
a * obiecał mu ją dać w po- | swych, i poznał PR braci 
siadanie, i nasieniu jego po | Józefa. i w 
nim, gdy jeszcze nie miał po- | 14. Tedy Józef osł "5 
tomka. *1 Moj. 12,7. r. 18,15. przyzwał ojc DOS AWszy 


a SWeS0 J v) 
Li A HE aku 

1 calà swoją rodzinę w sie k 
dziesięciu pięciu * q 


6. I mówił Bóg tak: że na- 
sienie jego będzie.* przycho- 


; eiiie] PEPE: : usz 
dniem w cudzéj ziemi, i nało- 15. I *1 Moj. 45, 27, p Mag 
ża na nie jarzmo, i trapić je | x. udał się. *" Jakub do 


Egiptu, i 4 wart on | oj 
p * TMoj. 15,13. t 2 Moj! 12, 40. Gal. 8,17. | WIC NASI. 1 Moj. 46, 2,8, F 1Moj, gg, 
/. Ale:ten naród, * które- | 16. I przeniesiono ich do + 

mu służyć będą, Ja sądzić | Sychem, i złożono w ; 

będę, rzekł Bóg; a potóm | który był kupił Abraham ; 
wyjdą, i służyć mi będą na | pieniadzeu synów * TON 

tém miejscu. * 1Moj. 15,14. ojca Sychemowego,* 1Moi:28,18 y 
8: I dał mu * przymierze o- 


18; 19. Jož. 24, 82. 41 Moj. 83, tę. > Maj, 
brzezania; i tak Abraham +| 17: A gdy się przybliżył 
spłodził Izaaka, i obrzezał go 
dnia ósmego, a Izaak f Ja- 


będa przez czterysta + lat. 


czas * obietnicy, którą Bóg 


był przysiągł Abrahamowi, 


kuba, a Jakub dwunastu $ | Tozrodził się lud, i rozmno. 


żył się w Egipcie. Pay 


18. Aż: nastał inny król, 
który nie znał Józefa. 


O z * 1 Moj H 
Patryjarchów. 280: 1710 t z. 
$1 Moj. 29, 81, etc. r. 380,5. r. 35, 22, 


9. A Patryjarchowie zazdro- 
szeząc * Józefowi, sprzedali 
go do Egiptu; ale Bóg był z | q 
nim. * Moj. 87, 28. Ps. 105, 17. 

10. I wyrwał go ze wszy- 
stkich jego ucisków, i dał * 
mu łaskę i mądrość przed 
Faraonem, królem Hgipskim, 
który go postanowił książę- 


liwie naród. nasz, trapił oj- 
ców naszych tak, iż. musieli 
wyrzucać niemowlątką * swo- 
je, żeby się nie zostawały 
przy życiu. *2 Moj. 1,22. 

20. W tym czasie narodził 
się * Mojżesz, a był pięknym 
z daru Bożego, i był chowa- 
ny przez trzy miesiące w do- 
mu ojcaswego,  77%%* 
21. A gdy go: wyrzucono, 
wzięła * go córkąFaraona 1 


wychowała go sobie za syna. 
* 2 Moj. 2, 9, 10. 


lym domem swoim.“ Moi: 41,38;41. 
11. I przyszedł głód na ca- 
la ziemię Egipska i Chananej. 
ską, iucisk wielki, i nie znajdo- 
wali żywności ojcowie nasi. 


12. A gdy usłyszał * Ja. 


19. Ten podchodząe -zdra- 


dm. | 


grobie, | 
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„zony został | 81. Mojżesz ujrzawszy to, 
ĆWICZ ] > 


2 T sszelkićj mą- | zdumiony byłtem ujętej 
pls, 4 e w: H s [m } L eN P-A a DY sie 4. 
Mojżes% . skiój, i był silny |a gdy przy stąpi, barisa 
"+ gipse) © y | s ró stal Gesdo 
rości PAIE w uczynkach:  |mu' przy patrzyć, si ; 
głowach : skończy- | niego głos Pańska : 


| 


A r mu SIĘ „| 
28. A Tioti *lat, przyszo 
10 ARR śl nawiedzić praci 
5 *9 Moj. 
agel TU Tzraela. 2 
sWyC” w irzawSZy jednego, 
Bp UJ” z dza- 


32. Jam jest Bóg * Ojców 
twoich, Bóg Abrahama, 1 Bóg 
Izaaka, i Bóg Jakuba.. A A 
| drżawszy: Mojżesz, mie Sara 
|się przypatrywać.  Mat.ż 


Mat. 22,32: 


| $ n, 
tér bi- « zek an: Am} 
któremi ję za nim, i zabi 38. I rzekł mu E A Maas 
no; uje h cyjanina, pomścił obuwie * z nóg SW 01e 1 AO 
195Z Po tego, który bez- | miejsce, na któróm stoisz, jest 
© o s . A . * 3 8,5. 
ię krzy woy. ziemią świętą. ? 


34. Widząc widziałem utra- 


e j 4 że jego 
ŻOK {niemal ZAS, z š : KRZ py 
25. M pienie ludu swego, który jest 


zrozumieją, : 17 BOS 


ja . . . x - . B 
na reke. jego daje Im wy” | w ‘Egipae, 1 wzdychanie ich 
Pwienie ; lecz oni nie zrozu- | słyszałem, i' zstąpiłem, żeby 

i 1 16 - EE rz 
mieli ich wybawić; przetoż teraz 


azajutrz* nadszedł, 
0 r n soba bili, i skłaniał 
San zgody, MÓWIĄC: g- 
n a i jesteście, dla- 
czego Pi kraywdarci og wia 
jemnie t iza 

97. Lecz ten, który krzy- 
wdził bliźniego, odepchnął go 
mówiąc : któż cię postanowił 
zwierzchnikiem i sędzią nad 
nami ? 

28. Czy zabić mię: chcesz, 
tak jakeś wczoraj zabił Egip- 
cyjamina ? 

29. I uciekł Mojżesz. na;te 
slowa, i był przychodniem w 
ziemi Madyjańskićj, gdzie 
spłodził dwuch synów. 

rdzieści lat, ukazał mu się 
p. PUezy góry Nynai Anioł 


AA w płomieniu ognia w 
"zaku, *2 Moj. 8,2. 


chodź, poszlę cię do Egiptu. 
35. Tego Mojżesza, którego 
się byli zaparli, mówiąc : któż 
cię postanowił * zwierzehni- 
kiem i sędzia? Tego Bóg ja- 
ko zwierzehnika: i wybawi- 
ciela posłał przez rękę Anio- 
ła, który mu się ukazał w 
krzaku. *2 Moj.2, 15,14. 
36. I ten ich wywiódźł, czy- 
niac *'euda i znaki w: ziemi 
Egipskićj i na morzu Czerwo- 
nóm 1 na puszczy, przez ezber- 
dzieści f lat. NO BE 


t Mat. 17,5. Mar.9, 7. Luk: 9,35. 


zgromadzeniu na puszczy 


87. Ten to. jest Mojżesz, 
który rzekł synom Izrael- 
skim : Proroka * wam wzbu- 
dzi Pan, Bóg wasz, z braci 
waszych, jakom ja jest, tego 
t słuchać będziecie; "pz PR 


Dzie. 3, ŻA 


88. Ten jest, który był w 


z 


o ai 
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i 
Or 

lol wyl c | DZIEJE APOSTOLSKIE, VIII. 225 | 
Aniołem Rnęgm do niego | posiadłości Pogan, ktg lac pełen Du-| 3. A Saul wytepial * zbór, | 

~Ar w > k = x , LAC i a 4 ad 7 
na górze ynai, i z ojcami Bóg wygnał z Przed Syd sa A OB będą Piac się | wchodząc do domów, a wy- | 
naszymi, który t przyjął sło- | ojców n Se iN, 50: 4 sotego, WpPAWUJEO ~t so. wolna żyli: > | 
i x , ś 1 P DAR D > UA aszych, az do d Ą Czą ha wię Ac Y „hwałe Boża, wlekajac mężów 1 niewiasty, | 
poi dogi aby de PEDRO: ACE “Jon dag e niebo» kasi wad po pra- oddawał ich do więzienia. l 
A E 46. Któ fi l st0Jate5 ; * Dzie. 9, 1. r. 22, 4, 5. r. %, T0. 1 Kor. 15,9. f 

R ory znalą 3a BUJE + Mar. 16, 19. Dzie. 9, 1. r. 22, 4, , 
zł 


Gal. 1, 13. 1 Tym. 1, 13. 


39. Któremu nie chcieli być ł k j sj i e >% 
wf - oto, widzę mie-| II. 4. A ci, którzy byli * w 
vy N wj | 


ać A ; rz iQ 5 a AA 
posłuszni ojcowie nasi; ale go | P- ed obliczem Božém, ; 8 wiej 


q , I PZĘKA : . PAR 
odepchneli i zwrócili się ser- RA AL eag Przybytąj 00. P oida Syna czło- rozproszeniu, rozesz] i się gło- 
cami swemi ku Egiptowi, ae cubowemu. FS ess | bios? ie stojącego po prawl- | sząe -Ewangieli No RECZ 

40. Mówiąc do Aarona: U- J Salomon zbudowąłę weZ: 5. Lecz Filip poszedłszy do 
czyń nam * bogów, którzyby zy: Ale yz: o M apie krzyknąawszy gło- miasta Samarytańskiego, o- 
szli przed nami; albowiem z 8. yth Najwyższy óT. wielkim, zatulili * uszy | powiadał im Chrystusa. 


s p l a Za $ 3 W ua ZĘ E cAi 4 cab Z 
Mojżeszem tym, który nas IE w pay ach Teka | ah i rzucili się nan o 6. A lud zważał jedno- 
5 J 5 . . .p. t sW * Ps. 08, 0. , . 431 * ZY 2% 
wywiódł z ziemi Egipskićj, O SZ RP jak prorok mę | ie myślnie na to, co Filip mów u, 
nie wiemy co się stało. z Bo Ni ; k Dzie. 1, , E A. od epa +39 4. słuchając i widząc cuda, któ- 
ili. dni 47 Alepo jest tronen mi ©. nowali; a świad- | re czynił. 
41. I uczynili w one dni : erd em miasta, kamionow"""> y . T bi p . 
cielca, i przynosili ofiarę temu A DZA. AG, poradi a kowie złożyli szaty | swoje | 7. Albowiem * duchy nie- 
5 H Ae A noe m 1 3 a © 4 COW o 2 s 7 o Ą x „+ m £ z + 
bałwanowi, i weselili się z Tea Ee pa P za, dom | u nóg młodzieńca, którego czyste z wielu, którzy je mie 
dzieł rak swoich; * *Fzrm. 1,8%. któ J REA OWI Lan, albo ano Saulem. =, li, wołając głosem wielkim 
42. I odwrócił się Bóg, i ore jest miejsce odpoczyn. 59. I kamionowali Szczepa- wychodziły, wielu też spara- 
oddał ich, aby służyli * woj- na, wzywającego 1 SEA i a liżowanych i chromych uzdro- 
sku niebieskiemu, jako napi- NIE. Tao o: Panie J gana pro wionych zostało. Zad SE 
sano w księdze proroków : y SO TIe uce AI cha mojego! a ateme o se GEJE 
Czyżeście mi ofiary + bite i |, *!; Ludzie twardego * kar. | go, A'padlszy na kolana, za- | 0: - Stara się re 
y CACY ku i nieobrzezanego sera i | | r jelkim: Pa- | w mieście oném. 
dary przynosili przez czter- . © | wolal głosem wie | ; . 
FU aY . | uszu! wy się zawsze sprzed. | „2! niepoczytaj im * tego za III. 9. A był mąż pewien, 
dzieści lat na puszczy, domie 5 È nie! me poczytaj = > 


ku mego? * Izaj. 66,1, 
50. Czyliż ręka moja tego 


loracla p Teroa i Amoso D | WIĄCIE Duchowi Ńwiętemu, | grzech! A to rzekłszy, za. | DD1ERIEM TJR OD który 
mo Lici jak ojcowie wasi, tak i wy. ah *Luk.23,34. | przedtóm * w onćm mieście 
HƏ. UWSZEM NOSLIŚCIE NA- | *5Moj. ð, 13. Jer. 6,10. 1.6, 25. Ezech. 44,9. t* zajmował sie  czarnoksię- 
miot Molocha, i gwiazdę Bo- | 52. Któregoż z proroków ROZDZIAŁ VIII. stwem, i lud Samarytański 
ga waszego Remfana, te o- | nie prześladowali OJCOWIE | 1, Prześladowanie OKE: 0 nauk Ww daj ac siebie Za CoŚ 
Ado è . - 06 270 ? “ la, 1—8. II, F amaryi, 4—8. è 3 

brazy > któreście sobie uczy- wasi? i pozabij ali ty ch, któ- | mak TTEN 0-25. TV. O- wid * Dzie. 13, S. 


chrzczenie dworzanina z Egiptu, 26—40. wielkiego. Ei 
SAUL pochwalał zabicie | 10. Na którego zważali Bi 
jego. I wszczęło się o- | wszyscy od najmniejszego aż a: 
nego dnia wielkie prześlado- | do największego, mówiąc : 
wanie przeciwko zborowi w | ten jest owa wielka moca 
Jerozolimie, i rozproszyli się Bożą. x HIR 
eic * po krainach ziemi | 11. A zważali nań dla tego, Em | 
Ra Aamatyi, z wyj gt że ich od niemałego czasu ma- 
1 a mA (>: | mił ezarnoksięstwami swe- 
nężowie fe SAB i NIE 
wali go wieleą oju, 1 opłaki- | 12. A gdy uwierzyli Filipo- 
ię (wi, opowiadającemu Ewan-. 


nili, aby im cześć oddawać ;|rzy przepowiadali przyjście 
pezeto was zaprowadzę za | tego Sprawiedliwego, które. 

abilon. goście wy teraz zdrajcami 1 
44. Namiot świadectwa mie- | mordercami się stali; , 
li ojcowie nasi na puszczy ta- | 58. Wy, którzyście wzięli 
ki, jaki był z rozrządzenia | zakon przez rozrządzenie A- 
tego, który powiedział Moj- nielskie, a * niestrzegliściego. 
żeszowi, aby go uczynił *we-| gr 54. Te D słuchając 


dług wzoru, który widział PORE T 
S RMN, 40. r.26,80. | TEZO, złościli się w sercać 


45. A wziąwszy go ojcowie | swych, i zgrzytali nań zęba 
nasi wnieśli z Jozuem * do ! mi. | 


PORT 
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gielję o królestwie Bożóm, ï| 22. Przetoż Upam; 
o imieniu Jezusa Ohrystusa, | w téj złości RAY, “v Sg 
chrzeili się mężowie i nie- | ga, czyliby ci s» Proś Bo. 
wiasty. odpuszezony ten zam „IU być 
18. Tedy i sam Szymon u- | twego. ag ssęzg 
wierzył, i ochrzciwszy się, | 28, Albowiem wig 
trzymał się Filipa, a widząc | żeś jest w gorzkićj ye 
znaki i cuda wielkie, które więzach nieprawości M" 
działy się, zdumiewał się. 24. Odpowiedziawsz t 
; 14. A usłyszawszy Aposto- | Szymon, rzekł : miódie; p 
lowie, którzy byli w Jerozo- | wy za mna do Pana dbi "i 
limie; iż Samaryja przyjęła | nie przyszło na mnie-z 4 2, 
słowo Boże, posłali do. nich | eoście powiedzieli. „W 
Piotra i Jana. 25. A tak oni dawszy świ 
15. Którzy tam przyszedł- | dectwo i opowiedziawsz Aż. 
szy, modlili się za nimi, aby | wa Pańskie, wrócili do la 
przyjęli Ducha Świętego. zolimy, i w wielu risk 
16. (Albowiem jeszcze nie | czkach Samarytańskich R. 


etaj si 


d ye cię 
żółci, i cy 


ętóre czytał, 


owca ke sako baranek jest | 


DZIEJE 
: jakże mogę, |1 


m. 4 
usiać  iejsce onego Pisma, 
32. Am aj to było: Jako 
ac zabiciu: * prowadzo- | 
który go | 
otworzył 
* Izaj. 58, 7. 
W poniżeniu jego; sąd 
jesiony został, a ród 
wypowie ? albo- 
sieni zniesiony był z ziemi 
„wot Jego. 
żywot Jeg”: ., a 
34, A odpowiadająć dworza- 
» rzekł: proszę 


33. 


jeg0; 


śe a 
APOSTOLSKIE, V EER EEA. 


| 40. A Filip znaleziony by! 
| w Azocie, i obchodząc wszy- 
| stkie miasta, kazał Ewangie- 
| iję, aź przyszedł do Cezarei. 


„att UPA KLA 
t pi nikt De We 3 ae 6> 
jes Dag: szedłszy, | JA: 
je 1 pilipa, aby WEZEN | 
TC m 1-3 | 
jadiz DI 


pry 
asd 


cy 
23 


L 


nie widział go więcej dwo- 


T | rzanin, ale jechał drogą swo- 


radujac się. i 


ROZDZIAŁ IX. 


I. Nawrócenie Sanla, 1—31. II. Uzdrowienie 


Eneasza, 31—35., TIL Wskrzeszenie T&abity, 
36—43. 
SAUL- jeszcze dyszą 


groźbą * i morderstwem 


przeciwko uczniom Pańskim, 


przyszedł do 


najwyższego 
* Dżie. 8,3. Gal. 1,13. 1 Tym. 
„18, 


kapłana, 11 


2. I prosił go o listy do Da- 


maszku do bóżnie, aby zna- 
lazłszy tam takićj drogi mę- 


nin Filipow:; żów iniewiasty, przywiódłich 
związanych do Jerozolimy. 
3. A gdy jechał, stało się, 
że gdy się przybliżał do * 
Damaszku, nagle olśniła go 


Ka pie Lg na Rakaka z nich; | wangieliję opowiadali. 
ale tylko ochrzczeni byli w| IV. 26. Lecz Anioł Pański |  ożebie samym, czy o kim in- 
imię Pana Jezusa.) rzekł do Filipa, mid - in 

EZ „Wtedy wkładali * ręce | wstań, i idź ku południowi 
na nich, a oni przyjmowali | na drogę, która od Jerozoli. 


| cje o kim to prorok mówi ? 
7 


nym P 


35: Tedy obworzywszy Ej- 


Ducha Świętego. “Paese | myidzieku Gazie,ajestpusta. 
18. A ujrzawszy $zymon, że | 27. A on wstawszy, poszedł. 
przez wkładanie rak Aposto- | A. oto, maż z Btyjopii, dwo- 
łów jest dawany Duch wig- | rzanin, dostojnik królowćj 
ty, przyniósł im pieniadze, śtyjopskićj Kandaki, który 
19. Mówiąc: dajcież i mnie | był nad wszystkiemi skarba- 
moc tę, aby ten na którego- | mi jéj, a przyjechał był do 
kolwiek włożę ręce, wziął | Jerozolimy, aby * wielbić 
Ducha Swiętego. Pogings "EPA Ania, PA 
20. Ale Piotr rzekł mu:| 28. I powracał, a siedzącna 
pieniądze twoje niech z toba | wozie swoim czytał Izajasza 
bedana zginienie, żeś mnie- | proroka. 
mał, iż dar Boży za pienią-| 29. I rzekł Dach Filipowi: 
dzemoże być * nabyty. W% | przystąp, i przyłącz się do 
21. Niema dla ciebie cza- | wozu tego. 
stki, ani udziału w tój rzeczy, | 80. A _ przybiegłszy Filip, 
albowiem serce twoje nie jest | usłyszał go czytającego [za 
szezerćm przed obliczem Bo: | jasza proroka, i rzek: rozu- 
) | mieszże, eo czytasz ? 


lip usta swe, 1 począwszy od 
tego Pisma, opowiadał mu 
Jezusa. : 

36. A gdy jechali drogą, 
przybyli nad jedną wodę. I 
rzekł dworzanin: : otóż woda! 
06ż na przeszkodzie, * żebym 
nie miał być ochrzezońym? 

* Dzie. 10, 47. 

87. I rzekł Filip: jeśli wie- 
rzysz z całego serca, wolno ci. 
Aon odpowiedziawszy,rzekł:: 
wierzę, iż Jezus Chrystus jest 
Synem Bożym. 

„38. I kazał stanąć wozowi; 
Keti chade "do wody 
se Vorzanin, 1 ochrzcił 
59. A gdy w 


Porwal Pilipa yszli Z wo dy, 


Duch Pański, 


światłość z nieba. iske is. s.” 

4. I padlszy na ziemię, usły- 
szał głos do niego mówiący : 
Saulu! Saulu! czemuż mię 
prześladujesz ? 

5. Tedy rzekł : ktoś jest, 
Panie? A Pan rzekł: Jam 
jest Jezus, którego ty prześla- 
dujesz; trudno. ci przeciw 
ościeniowi wierzgać. 

6. A Saul drżąc 1 bojąc się, 
rzekł: Panie! eo chcesz abym 
ja uczynił? A Pan do niego: 
wstań, i wejdź do miasta, a 
powiedzą ci, co masz czynić. 

7. A mężowie, którzy z nim 
byli w drodze, stanęli zdu- 
mieni ; słyszeli bowiem głos, 
| a nikogo nie widzieli. 
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8. I wsta? Saul z ziemi, a | włożywszy nań rece 


„zozolim U jów; ale |li się do Pana. pp ZETA 
mając otwarte oczy, nikogo | Saulu bracie! Pay” Tzek, K WC ; hans III. 36. A była w PE. 
nie widział. Tedy ujawszy go | slal, Jezus, który e z po. mać - bali się, zew pewna uczennica On O as 
za rękę, poprowadzili go do | zał w drodze, AREN uka. nap aby b) ł TRETA wzią- bita, co Się wykłada Jor a 
Damaszku, |abyś przejrzał i n spęję ch l P Lecz PAY do A- | (Sarna); ta była peia co- 

9. I był tam trzy dni nie wi- | był Duchem Świe p zy go PZJ O owiedział im, | brych uczynków 1 jalmużny, 
dząc ;i nie jadłi nie pił. | 18. I natychmiast spadł “ ostołóW» l OPLA ział Pana, i | które czyniła. | dni. ź 

10. A był pewien uczeń w | oczu jego jakby Bek Jz a y drodze WA jjakw | 37. I stało się w one cmi, z: 
Damaszku, imieniem Anani- przejrzał, i  wstawsz pa A mówił do PS nauczał w | zachorowawszy, umarła AGE 
jasz ; i rzekł Pan do niego w | chrzezony został. Teal Damaszku PE | omy wszy, położyli ją w ZER. 
widzeniu: Ananijaszu! On| 19. A przyjawsży pokam | „mieniu JC „ nimi w Je- | 38. A że Lidda jest blizko 


zaś rzekł: otom ja, Panie! 


SE 3 aW a z f = gIVvSZA- 
posilił się. I był Saul z ge og. I zost A wycho- Joppy, uczniowie usłysza 
p C 


Piotr obchodził wszystkich, | je, i ujrzawszy Piotra, usia- 
przyszedł też i do świętych, | dła. 
którzy mieszkali w Liddzie. | 41. A on podawszy jéj rękę, 
38. I znalazł tam człowieka | podniósł ją, 1 przywoławszy 
pewnego, imieniem Eneasza, | świętych i wdowy, stawił ja 
który od lat ośmiu na łożu. żywą. A 
A a był sparaliżowany. 42. I rozsławiło się to po 
ód M Ria my Piotr: Ene- |całćj Joppie, i wielu uwie- 
EURE awe cte Jezus |rzyło w Pana. 
A ADA DO so- | 43. I stało się, że przez 
35 d awm a wiele dni pozostał Piotr w 
nieszkażący y ae wszyscy, | Joppie u pewnego Szymona, 
cy w Liddzie i w | garbarza, 


11. A Pan rzekł do niego: | ezniami, którzy byli w Da rozolimi®, Ww wszy, że tam jest Piotr, po- 
wstań 1 idź na ulicę, która | maszku, dni kilka. R dząć | miało nauczając w  słali do niego dwuch mężów, 
zowią Prostą, a szukaj w do- | 20. I zaraz w bóźnicah | 29 l ki ezusa mówił | prosząc go, aby się nie OCiQ- 

A . . . i E " A 2 | S OWA z 
mu Judy Tarseńczyka imie- | głosił Chrystusa, że on jęgg | e a Helenistami, a | gal przyjść do nich. 
niem Saula; albowiem otóż | Synem Bożym. i rozprawić" A zabić | 89. Tedy wstawszy Piotr, 
modli się. 21. I zdumiewali się WSZY g A "Jowiedziawszy | szedł z nimi; a gdy przyszedł, 
3 5 å A a O [a 2 [E 5 Í ze za | s .1°* ci . = 

12 1 widział w widzeniu | sey, którzy go słuchali, i mó. BO. odprowadzili go do 'wprow adzili go do izby, 1 ob 

męża, imieniem Ananijasza, | wili: czyż to nie jest ten się Pracia, lali go do * | stapiły go wszystkie wdowy, 

. 7 D , A , . vip} Ha? € v 2 > . . 

wchodzącego, 1 rękę nań | który wyteępiał w Jerozoli- O OUR *Dzie.u1,%. | płacząe i pokazując suknie 1 

Z wkładajacego, aby przejrzał. | mie wzywających imienia te. Bi dk tak zbory po całej | płaszeze, które Dorkas robi- 

18. I odpowiedział Ana- |go? a tu na to przyszedł in, dh sd i ła, dopóki był imi 
La : l ; p; ; J SZedi, + Galilei, i Samaryl | ła, dopósi była z nmi. 
nijasz: Pamie! słyszałem od | aby ich związawszy, wiódł do | Ray okój budując saa 40. A Piotr wygnawszy 
wielu o tym mężu, ile złego | przedniejszych k ów ? M. e CT OSC. 7 i l 
czynił świętym twoim w Je 192 A Się maj oo chodzge w bojaźni Pańskiéj, 1 | T PR = RZA 
> ; 7: r a E at KAWĄ OCE A i 2 . l e s : = k = > 
rozolimie. r ETOR się i zawst dzał pociechą Ducha  Ńwiętego mga ea obráciysay pe 

p P E P kłów osz] i rozmnażały się. do ciała, rzekł: Tabito,wstań! 
BI DUE - | Żydów, którz | Lo. | / 
| a EAE AEON SO e 14 O (11 02 | stało się, że gdy | a ona otworzyła oczy swo- 


dniejszych kapłanów, aby | Damaszku, dowodząc, że ten | 
wiązał wszystkich wzywają- | jest Chrystusem. 
cych imienia twego. 23. A gdy upłynęło dni 
15. I rzekł do niego Pan: | nie mało, uradzili Zydzi mię- 
idź; albowiem ten jest mi | dzy sobą, aby go zabić. 
naczyniem wybranóm, aby | 24. Ale dano znać Saulowi 
nosił imię moje przed pogan | o zasadzce ich. A strzegli * 
i przed królów i przed synów | bram we dnie i w nocy, aby 
Izraela. j go zabić. *2 Kor. 11, 32. 
_16. Albowiem Ja mu ukaże, | 25. Lecz uczniowie wzią- 
ile musi cierpiéć dla imienia | wszy go w nocy, przesadzili 
mego. przez mur, spuściwszy W ko- 
17. I poszedł Ananijasz, i | szu. 
wszedł do domu onego, i| 26, A gdy przyszedł Saul 


_ pobożnego ztych, którzy przy 
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ROZDZIAŁ X. 


I. Nawrócenie setnika Kornelijusza, 1—48. 


BYT w Cezarei pewien 
mąż, imieniem Korne- 


lijusz, setnik, z roty, któr 
zwano Włoską ; 

2. Pobożny, i bogobojny z 
całym domem swoim, i da- 
Jacy wiele jałmużny ludowi, 

i zawsze modlący się do 

Boga. 

3. Ten widział jawnie w wi- 
dzeniu, około dziewiatój go- 
dziny dnia, że Anioł Boży 
wszedł do niego i rzekł mu: 
Kornelijuszu ! 

4. A on pilnie nań patrząc i 
przestraszony będąc, rzekł: 
cóż jest, Panie ?.I rzekł mu: 
modlitwy twoje i jałmużny 
twoje wstąpiły na pamięć 
przed oblicze Boże. 

5. Przetoż teraz poszlij mę- 
żów do Joppy, i przyzwij 
Szymona, „którego  zowia 
Piotrem. 

„6. Ten stoi gospoda u nie- 
jakiego Szymona, garbarza, 
który ma dom nad morzem; 
ten powie ci, co masz czynić. 


7. A. gdy odszedł Anioł, 


a | li, przypadło nań 


którymówił z Kornelijuszem, 
ten: zawoławszy dwuch domo- 
wników swoich, i żołnierza 


nim ustawicznie byli, 


aby sie modlic ni 
my azokia 1117 około 
; 10. A będąc głodnym 
Jeść ; a gdy oni mu g orząg ił 
adzy. 
nie. zachyycę, 
PL I ujrzał niebo o 
ne 1 zstępujące na gie n 
nie jakieś, jakby wielkie 
ścieradło, Za cztery p 
wiązane i spuszczone 
mię ; 
12. W któróm 
stkie czworonożn 


Sadri, 


Orzę. 
Czy. 


e Zwierzętą 


stwo niebieskie. 
18. I stał się głos do 


s 


14. A. Piotr rzekł: żadm 


miarą, Panie! gdyż nigdy * | 


nie jadłem nie pospolitego 
albo nieczystego. "spi. nsX. 
Ezech. 4, 14, „48 


15. A głos znowu powtórnie 
do niego: co Bóg * oczyścił, 
ty niemiej tego za pospolite. 

* Rzym. 14, 14. 1 Tym. 4,4. Tyt. 1, 15, 


16. A to się stało po trzy. | 


kroć. I znowu wzięte było 
naczynie do nieba. 

17. A gdy Piotr sam w so- 
bie watpił, . coby to było za 
widzenie, które widział, tedy 
oto, mężowie posłani od Kor- 
nelijusza, rozpytawszy się 0 
dom Szymona, stangłi przede 
drzwiami ; | 


S. I rozpowiedziawszy im | 18. I zawoławszy, wywi 
wszystko, posłał ich do Jop- | dywali się, czy Szymon, któ- 


py- 


rego zowią Piotrem, stoi tam 


9. A fazajutrz, gdy oni byli | gospoda. 


w drodze, i zbliżali się do| 19. A gdy Piotr rozmyśla 
miasta, wszedł Piotr na dach, | o onóm widzeniu, rzeki mu 


a 
Prze. | 
00 u | 
Da zie. 


by ły. Wszy. | 


ziemi, i dzikie gadziny, i Pta. | 


A 3 z niego: | 
wstań Piotrze ! zabijaj ijedz | 


m” 
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$ 28. I rzekł do nich: (6 j 
wiecie, że się * nie godzi ro 
ją CIE: dowi łączyć się albo scho zi 
ah “Przeto w ma wątpiąc | się Z cudzoziemcem ; wicca A 
20: ję z nm A ostał. " | Bóg wskazał, żebym „ee g 
| pom ja 10? Ezici. | człowieka nienazywał pospo- 
zeszedAszy | |itym albo nieczystym. ns. 
TanyCch do niego + 2 Moj. 43,32. Jan.4,: . | odj 
damy Ć r..obom | 29. Przeto też mer 
sza, Pzek TO niajac się przyszedłem we- 
3 bedac; ytam tedy, 
éjście | Zwany: bęcąć ;. PY” = 
dlaczegoście mię wezwani: 3 
30. A Kornelijusz rzek 3 
od czterech dni aż do tej go- 


- || 
„io trzej! zmężowie | 
„io teze: 


ahii Pee K e 
w zzz na e 


'SZY, zejdź | 


ZA -szli ; A x A? : 
Pi A oni rzekli: Kornelija Z 
wal sprawiedliwy 1 


e A . E a. o dziewia- 
simi a mający dobre se erin mn się w 
; ny JG A OQZ1IM © 
bogo 0] E łao narodu e] 5 3 5 A 
świadectwo od. ealego domu swoim, a oto, mąż sta 


. pomniany zo- rh 
» Jowskiego papommany, demna w odzieniu 
kdo pach od Anioła | nał przedemną 


stal w wl È za% do jasném, M $ 
świetego, aby € K haf słów "31. I rzekł: Kornelijuszu | 
domu swego, + 8-7" wysłuchana została modlitwa 
od ciebie. ; rzy. |" twoja, i jałmużny twoje 
23. Tedy zaprostwszy, pray przyszły na pamięć przed 
rich w gościnę. A naza- A * Luk. 1, 13. 
su. "D; ; ) imi, 1 j e 
jutrz Piotr MAREA ieh 32. Przeto poszlij do J op- 
niektórzy bracia R py, i przyzwij Szymona, któ- 
SAL ZANO. a . rego nazywają Piotrem; ten 
24. 1 weszk nazajutrz do stoi gospoda w domu Szymo- 
Cezarei; a Kornelijusz cze- ER =taliok. Apos] 
kał na nich, zwolawszy po- | yig zedłszy, mówić z 
winowatych swoich i bkizkich który | Y» 
adi toba będzie. z 
) / Ai . ç < S - r z 
95. T stało się, gdy' wcho- | 33. Natychmiast tedy po 
„sj het wici sęk słałem do ciebie, a tyś dobrze 
dził Piotr, że wyszedł na spo- |" 1 żeś dh AReraz 
tkanie jego  Kornelijusz, waj. > a in an 
> . o ` a s x 
przypadł «do nóg jego, i od- | teuy Jestesmy wszyscy p 
JAM =cześć obliczem Bożóm obecni, a- 
i . 41 | byśmy słuchali wszystkiego, 
26. Ale go Piotr podniósł, ` 
misa: Da 5 > peo ci rozkazamo od Boga. 
Mówiąc: wstań, * i jam też $ 2 z 
i 84. Tedy Piotr otworzywszy 
|usta, rzekł: prawdziwie po- 


człowiek, “Drinu, 15. Objaw. 18, 10. 


Z 4 rozmawiając z nim, 


Tr AES znaje, iż Bóg nie ma wzoledu 
wszędł, 1 znalaz! wielu ZQTo- JE be.* 85 Moj.10, 17. 2 Rron. 19,7. 
madzonych na OosoDę. Job. 34,10. Rzym. 3,N. 

Je Gal.2,6. Efez.6,9.: 2 Piotr. 1, 17. 
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. siąk P i 35 4 1 g TY - 7 
35. Ale w każdym * naro- | weźmie k które zbawiony będziesz, ty 1 


Jop- 


2 É : ażd k wW mieście | j j jii 2: 
dzie, kto się go bol a czyni | w niego. `° tag aY Więgę g Ja byłem. „. i widziałem | wszy stek dom twój. zał mó- 
sprawiedliwość, jest mu przy- Ea Mich. 7. 18, ZART b modląć JA widzenie, na- | 15. A gdy Py 5 Ph Kety 
=" n ć z Paii 310; eeni Ę> zai | ER "ZYD Jue OWIĘLY 
jemnym. * Izaj. 56, 6. TA gdy Jeszcze Piotr | achwy<: zstępujące jak | WIĆ, „PI zy pax h: 


a nich, tak jak 1 na nas * Z 
? * Dzie. 2, 4. 


mos 08 7 wił te sł ń y 2A sa kjes PA | 
36. To jest słowo, które po- | © te slowa, przypadł Myj mie jaki adło, za czte- | n 


g : . jwiet - ! i y ca scier a j 5 
slať synom Izraelskim zwia- Swięty na wszystkich s? Ich „alkiePrZĆ_ „ne z nieba, i | począt ku. A 
. p. r > a} z» - S. uch wl owe gZCZAL - š i 0 > 2 łem na G40- 
stujac pokój * przez Je Jących té] mowy R. y rog! 8 AG: DIG. Dzie. 19, 16. I w spomnia odział 
ść > A 5 : EP IE ME do Bł | rak by edzia : 
zusa Chrystusa (ten jest rk I zdumieli się wiem: przyszło Ra pilnie wpatru- | wo Pana, jak dać: Agr 
„ Panem + wszystkich). tórzy byli z obrzezania ; `° Wi b czylem i widzia- | Jan wpraw SĘBZE hrzeze 
i ay Wy 5,1., FAtat. 28,18. Fip. 2,9, | Piotrem przyszli, že į ma. 3 jąc się, 500 Ma zwierzęta | da, ale wy będziecie oc = 
í. Mye co działo się | gan dar Ducha Świętego po. | jem NA id 3 gadziny, i | ni Duchem Świętym. "Mar. 1, S. 
po całćj * Judei, począwszy | lany został, - "O NIE emi, 1 dziki Ki z: a RDC po i tedy 
od Galilei, po chrzcie, który | 46. Albowiem słysze ;, | piastwo peb głos mó- | gó gar równy dar. jaki nam 
Jan opowiadał ; * Mat. 412 |* mówi A3 yszeli i} f P I usłyszałem Sro" 5: | Bóg dał równy dar, jak 1 nama, 
3 r RAWANG jezykami ;| 7 mnie: wstan, £10- | więrzacym w Pana Jezusa 
S. Jak Jezusa z Nazaretu wielbiacych Boga. "UP wiacy do rane T A e 
ę O Wtedy | trze! zabijaj 1 jedz. Chrystusa, i któż ja bytem, 
6 We” M 


z s wycie Bóg Duchem odpowiedział Piotr: * Dzie. 2,6, | 
więtym I moeg, który cho-| 47. Czyliż kto może wzbr 
dził, czyniąc dobrze i uzdra- | nić * wody, żeby ci nie þ | ; Ibo nieczystegonie ` i; 
wiając wszystkich + opano- | ochrzczeni, którzy wzięli D. spolitego a stamoje.  Fem. | koili się i chwalili Boga mó- 

wanych od dyjabła ; albowiem | cha + Świętego tak jak imyż wchodziłowu RE 


abym mógł zabronić Bogu * 
= * Dzie. 15, S. 


£ s * Ps. 45 S * Dzi p mi 7 s be > ax 
Bóg był znim. į Mats io TaS, Dzie.s 30, rm. rsa | 9. Tedy 7 P kieba: co Bóg | dał Bóg upamiętanie ku ży- 
39. A myśmy świadkami | 45. l rozkazał ich ochrzejć | wiedziać e a miej tego za | wotowi 
a z | GOD PSZ 41 nı lo) 7 . > = 
wszystkiego tego, co czynił w RIP on E 1 pro. ee y I. 19. Lecz ci, którzy * się 
krainie Judzkićj i w Jerozo- | 51! 80, aDy u mich zostal Umag posp A to sie stało po | rozproszyli przed  utrapie- 
limie, którego 'zabili, zawie. | Kilka.” jaj 10. - 5 


zo j óre się stało z powo- 
trzykroć, i znowu to wszystko a które się = ApS a 
wciągnięte zostało do nieba. |du Szczepana, przes b 

11. A oto, natychmiast trzej | Fenicyi i Cypru i do Antyjo- 
mężowie stanęliprzeddomem, chii, nikomu nie opow iada- 
w którym byłem, posłani z | jąc słowa, tylko samym Zy- 

i s d * Dzie. $, 1, 4. 
Cezarei do mnie. om. hires ; 

12. Irzekľ mi * Duch, abym | 20. A byli niektórzy z nich 
szedł z nimi, nie watpiae wca- | mężowie z Cypru i z Cyreny, 
le. Szli też ze mna i ci sze- | którzy przyszedłszy do Anty- 
scu braci, I weszliśmy do do- | jochi, mówili Helenistom, o- 
mu onego męża;  *Pzie.10,%. | nowiadajac Pana Jezusa. 

18. Który nam oznajmił, jak' 21. I była z nimi ręka Pań- 
pa Anioła w domu swym | ska, i wielka liczba * uwie- 
"jącego 1 mówiącego do nie- | rzywszy, nawróciła się do 
oroa mężów do Joppy, | Pana. "MOWA 

Z Sy yłą . SAGA 

„md ZWI] Szymona, którego | 22. I przyszła o nich wieść 
“owa Piotrem ) r > 

BOR EPO! do uszu zboru, który był w 

' -= Powie c słowa, przez | Jerozolimie, i wysłali Barna- 
L] 


siwszy na drzewie. ROZDZIAŁ XI. 


o OSG +Y 3% | I. Piotr usprawiedliwia sięz obcowania swe- 
| 40. Tego Bóg W zbudził 5 go z poganami, 1—18. II. Barnabasz po- 
| dnia trzeciego, 1 dał, żeby sie słany do zboru wAntyjochii, gazie wyznaw. 
| obi z) «Dzie. 2,24. r. 3.15." ców Chrystusa pierwszy raz Chrześcija+ 

i Jaw M1. 2 Feira nami nazwano, 19—26. III. Agabus głód 


| 41. Nie wszystkiemu ludo- "USŁYSZELI ADO 
wi, ale świadkom, * poprze- I wie: brac a a > 
dnio wybranym od Boga, nam, H+ Ted kiśtzie! ra N 
72 7 . . OF .7. à 1 d- 
którzyśmy z nim jedli i pili po = i. Eo łowciBo poga 
s $ NE a T { y 7e 
jego zmartwychwstaniu. 3" 3 DE Pio Te z a T 
42. I rozkazał * nam, aby- EET A al: i eiT 
ać Se ow pakojwiaa - ci którzy byli Zóbizęzokii 
CA En jest otym posta- lai] Mówiac: wszedłeś do 
nowionym od Boga sędzią ży- nene LISÓW reh 
wych +1 umarłych. "xa. | mężów nicobrzezanyca, 1 ji 
Jan. 15,27. + Dzie.17,31. Rzym. 2,16. © dłeś * z nimi. 5 Moj. 7, b 
43 ©) , y A l 5 Moj. l» 
«0 tym wszyscy * proro- | 4. Tedy pócząwszy Piotr, 
„cy świadczą, iż „przez imię | wyłożył im porządkiem, m0- 
Jego odpuszczenie grzechów | wiac: 
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basza, aby poszedł aż do An- | A KOŁO teco P serwsza | 18. A gdy rozedniało, by 
tyjochii. | niósł król WaW Pol A gdy sr mi ni? do rozruch niemały między żoł- 
_28. Który tam przyszedłszy | aby trapić dala rod Teka 10. + druga, P 'odacój do | nierzami, eo to się z Piotrem 
1 widzące łaskę Boża, urado- | zboru. otych w poran zelazné), Y „m sama | stało. 4 

wał się, i napominał wszy-| 2.I zabił Jakubą bra! tóra się 1 1 wy- |" 19. Lecz Herod, gdy się o 


ET i INVIA. a > » 3 ZY 
stkich, aby w przedsięwzie- | nowego, mieczem. brata Ja, ges się otworzy a ulice, i | nim wywiedział 1 nie znalazi 
ciu serca trwali przy * Pa-| II. 3. A widząc Że s; | odlszy PZA wot od niego. | go, złożywszy sad nad stró- 
Any Drieka | nodobało Żydom, miri to]  razodstaP | rszedłszy do | żami, kazałich poprowadzi [A 

24. Albowiem był maż do- | mać i Piotra, (a ra Poj 11. SE pz * wiem | stracenie, a wyjechawszy zZ. u- 
bry i pełen Ducha Swietego | przaśników). FI du] a 4 posłał Pan A- | dei do Cezarei, AR IE 
1 wiary. Ẹ przybyło wielkie 4, Którego p wdziw > a: Syrwał mię Z | TE 20. A był Herod roz- 


z 5 pojma pr i : i ź 
mnóstwo Panu. wrzuci * do wlezi J Wszy n1013 swe ze WSZy- | jatrzony przeciwko Tyryjczy- 
| ludu Ży- | kom i Sydończykom ; ale oni 


sweg WE 

sę aea ienią ; rodowej 1 
3 dy e haf o z 

a 25. I poszedł Barnabasz * | czywszygo czterem cz > pom. Her 


H ei rę „okiwania ; zap 3 $ 
IM do Tarsu szukać Saula, a'zna- | żołnierzy, aby go s stkiego oczekiwania < an. 0, jednomyślnie przyszli do nie- 
wa li lazłszy go, przyprowadził go | chcac go po Wielkiójnocyw ' dowskiegn: -śliwszy Się, p go, i zjednawszy z. h s 
I do Antyjochii. *Paio.9,%0. | prowadzić ludowi. * gan. Bo domu Maryi, matki sta, podkomorzego kró pa > 
| 26. I stało się,że przez rok | 5. Tedy strzeżono ma | sed” WDR nazywano Mar- skiego, prosili o pokój, aa 
| cały zostawali w onym zbo- | więzieniu, a zbór sogi Jana, odzie ich było wielu | tego, że kraina ich miała ży 
HE rze, uczyli mnóstwo wielkie ; | modlił się do Boga za nim í e zonch i modlących | wność z posiadłości króle- 
i a najpierwój w Antyjochii| 6, A gdy go już RL 4 O zgrom* wskićj. | ę 
l uczniowie nazwani zostali prowadzić Herod, spał E A A gdy Piotr zakołatał | 21. A dnia pewnego Fieroc 
| IB Chrześcijanami. nocy Piotr między dwom | do drzwi przysionka, wyszła obłekłszy się w szatę kró- 


TII. r A w one dni przy- żołnierzami, zwiazany dwom dużaca imieniem Rode, aby lewską, 1 siadłszy na sędzio- 
szli prorocy z Jerozolimy do | łańcuchami, a stróże przed poslyszeć. wskiém krześle, miał mowę 
Anty jochii. drzwiami strzegli więzienia 14. A poznawszy głos Piotra, do nich. 

28. A powstawszy jeden z | 7 A oto Aniol * Paiki] zdościnie otworzyła drzwi, | 22. A lud wołał : Boży głos, 
nich * imieniem Agabus, o- przystąpił, a światłość zaj | ale wbiegłszy, oznajmiła, że janie człowieczy. 
znajmił przez Ducha, iż miał | śniała w wiezieniu; i trąci. | i 


IA Piotr stoi przed sienią. 23. I natychmiast uderzył 
HI być głód wielki po całćj zie- | wszy w bok Piotra, obudził 15. A oni rzekli do nićj: | go Anioł Pański, dla tego, że 
Bol mi, który też był za Cesarza go, mówiąc: wstań prędko! 


E salonas! Ona. wszakże | nie dał chwały Bogu, a be- 
a * Daie. 21, 10. LA - p ` . O b t + 
Klaudyjusza. , 09 ; I opadły łańcuchy z rak jego | twierdziła, że tak jest. A |dąc stoczony od robactwa, 
29. Tedy uczniowie, każdy I + Bzie!5,b. 


| sah 26 oni rzekli: Anioł jego jest. | wyzionął ducha. 
z nich według możności swój, | 8. I rzekł Aniol de niego: | 16 Ale Piotr nie przestał | 24. Lecz słowo * Boże wzra- 
postanowili posłać * na wspo- | Opasz Blę, a podwiąż obuwie kolatać ; a gdy otworzyli, uj- | stało i rozmnażało się. 357%: 
możenie braci, którzy mie- | swoje. I uczynił tak. nie rzeli go i zdumieli sie. "| 25. A Barnabasz i Saul wró- 
szkali w Judzkićj ziemi. Ta rzecze mu: narzuć na AŻ ; 17. A skinawszy na nich re- | ciliz J erozolimy, spełniwszy 
30. Co tóż uczynili, posła- | plaszcz swój, i pójdź za = ką, aby umilkli, opowiedział * posługę, wziawszy z soba Ý 

A do starszych przez rękę | 9. Tedy wyszedłszy, sze | im, jak go Pan wywiódł z|i Jana "którego nazywano 
H Jarnabasza i Saula. za nim, i nie wiedział, że p” więzienia, i rzekł : oznajmij- AAT * Dzie. 11, 29, r. 13, 12. 
|...ROZDZIAŁ XII. _ |wdą jest to, co siępreaj| ce to Jakubowi i braciom Md RA 
Riła |” "osa Sak”, Domet nai |, ROZDZIAŁ XII. 

da. 29—25, | ] D nejsce. J. Pierwsza podróż Pawła do pogan, 1—. 

U IL. Czarnoksiężnik Elimas, 6—43. 21. Ma- 


23 


wnt 


wa Pawła w Antyjochii, 14—43. IV. Wzbu 


rzenie Zydów przeciw Pawłowi i Barnaba- 


szowi, 44—52. 


Ą BYLI w Antyjochii w ta- 
5 nie- 
którzy prorocy i nauczyciele 


mecznym zborze, 


Herodem, i Saul. 
2. A gdy oni służyli Pa- 
nu i pościli, rzekł Duch 

Swięty: odłączcież * mi 
Barnabasza i Saula do tój 
sprawy, do którćj ich powo- 
alem. *Rzym.1,1. Gal. 1, 15. 

3. Wtedy pościli * i modli- 
li się, i włożywszy na nich 
ręce, odprawili ich,  *Pzie.66. 

4. Oni tedy wysłani od Du- 
cha Swietego, przyszli do Se- 
leucji, a stamtąd odpłynęli do 
Cypru. 

5. A gdy przyszli do Sala- 
miny, opowiadali słowo Boże 
w bóżnicach Żydowskich, a 
mieli z sobai Jana do usługi. 

I. 6. A przeszedłszy wy- 
spę aż do Pafu, znaleźli pe- 
wanego czarnoksiężnika, fał- 
szywego proroka, Żyda, któ- 
remu było imię Bar-Jezus. 

7. Który był przy wielko. 
rządcy Sergijuszu Pawle, mę- 
zu roztropnym., Ten przyzwa- 
wszy Barnabasza i Saula, pra- 
gnał słyszeć słowo Boże. 

„5. Ale działał przeciw nim 
Elimas, czarnoksiężnik, (albo- 
wiem tak się wykłada imię 
JE50), Starając się odwrócić od | 


jako to : Barnabasz i Symeon, 
zwany Niger, i Lucyjusz Cy- 
renejczyk, i Manaen, który 
był wychowany z Tetrarcha 
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AJ 
gł A Saul 
| Pawłen Jn; 
wa: 1, napełnion U 
caem Świętym pilnie Dal 
trząc, ad pa | 
10. Rzekł: o pełny 
kićj zdrady i wszelkić; 
wrotności, synu | 
nieprzy jacielu wszelkić; 
wiedliwości ! nie przestan; > | 
Ę odwracać n 
Pańskich ? 
11. A oto, teraz reka 
ska nad toba: i bedziesz 
pym, nie widzac słońca 


Zwą ny , 


ò 
Pań. 
Sle. 


do 


s Z. 
pr ostych drós l 


|pewncgo czasu. I natych. 
| miast przypadła nań Pomroką 
1 ciemność, a błąkając Sie 
szukał kogo, coby go wiódł za 
rękę. 
12. Wtedy widząc wielko. 
rządea, co się stało, uwierzył 
zdumiewając się nad nauka 
Pańską. i 
13. A. odpłynawszy z Pafu 
Paweł i ci, którzy z nim byli, 
| przyszli do Pergi Pamfiij- 
skićj. A Jan odszedłszy * 
od nich, wrócił do Jerozo- 
| limy. * Dzie. 15, 38. 
III. 14. A oni z Pergi po- 
|szedłszy daléj, przybyli do 
| Antyjochii Pisydyjskićj, i 
i wszedłszy do bóżnicy w dzień 
| sobotni, usiedli. 
| 15. A po przeczytaniu za- 
konu i proroków, posłali do 
nich przełożeni bóżnicy, mó- 
wiąc: Mężowie bracia ! jeżeli 
macie słowo napomnienia do 
ludu, mówcie. } 
16. Tedy Paweł powstal, 1 


wiary wielkorządcę, 
E 


) 


ręką skinawszy rzekł: mężo- 


. "4 = 
g I ojców + Mat 


x lud, gdy byli | 
4 w LF P o1 j= | ` 
Wo EIA Pei | wie 
Tin ao 
. CLA że || 
ił ich z nej. 
2, 37, 41. | 


DSO +7 
„ryŻSZyś , 
. A'i a d 
iw. podniam! 
TŻ, A i ramien 


5 adzi 1C: 
zyprow 42 Moj. 1 


lat 


+9 Moj. 13, Io 
pr ez {k . 
i JI prz legnował ich 


„j pieleg 
© AiR 14, 34. Ezech. 4, 6. 


tęrdzieś 
SZCZYCI PB 5 
u wytępiwszy siedem 
ów w ziemi a. 
ść, lo jedzy nie 
skiej, 105 e lzy nic 
jemię ich roz 
90. A potem EA 
zko czterysta piećd 
wal im sędziów, 
ca Samuela. 
oka Sami | 
21 A od owego czasu pro 
Jio * króla, i dal ņ im Bóg 
sli o * króla, 1 da g 


ni 
gł 


ziesiat da- 


* Sedz. 2, 16. 
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80 

| go mię * poczytujccie? janis 
| jestem ; ale oto idzie za mna, 


naszych, | dzie 


26 


żdy sabat są czytane. 
1 Kor.2,1. 

28. A żadnćj w nim przy- 
* aż do pro- | czyny śmierci nie znałaziszy, 
żądali od Piłata, aby był *% 
zabity. 
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u którego nóg nie jestem go- 


n rozwiązać obuwia. 
„8,11. sar. 1,7- łmk.3, 16. 


. Mężowie bracia, syno- 
narodu Abrahamowego, 


Jan. 1,97. 


i którzy się między wami Bo- 
a boją! do was * poslane zo- 
blizko | stało słowo zbawienia tego. 


* Dzie. 3, 10. 


27. Albowiem ci, eo mieszka- 
ja w Jerozolimie, i przełoże- 


ich, nie poznali * go, a 
2 © 


przez osadzenie go, wypełnili 


osy prorockie, które w ka- 
* Jan. 15, 3. 
Dzie.3, 17. 


* Mat. 27,20. Mar. 15, 13, 14. 
łuk. 23,22,23. Jan. 13,6. 


29. A gdy wykonali wszy- 


Saula, syna Kisa, męża z po- | stko, co o nim napisano, zdją- 


„lenia Benijami 
kolenia Ber VATRAT 5. tr. 10,21. 
czterdzieści. 

99. A * odrzuciwszy go, 


na, przez lat | x 
grobu. 


szy go z drzewa, włożyli do 


80. Ale Bóg wskrzesił * go 


wzbudził im Dawida na króla, | od umarłych.” Mat. 23,6. Mar. 19,6. 


o którym też dając świade- 
| ctwo powiedział : Znalazłem 
f 4 Dawida, syna Jessego, mẹ- 
| ja według serca mego, który 
wszelka wolę moja wypełniać 


s *1 Sam. 15, 26. tr. 16, 12, 13. 
bedzie. Ps.85, 21. Dzie. 7, 46. 


28. Z jego to nasienia Bóg 
* według obietnicy wzbudził 
Lraelowi Zbawiciela Jezusa. 
*2 Sam, 7, 12. PS. 132, 11. Izaj. 11, 1. Dzie. 2, 30. 
24. Przed którego przyj- 
ściem * głosił Jan chrzest u- 
pamiętania wszystkiemu lu- 
dowi Tzrąelskiemu.  *Mst.3,1. 


81. Który widziany * był 
przez dni wiele od tych, co z 
nim razem przyszli z Gralilei 
do: Jerozolimy, którzy s2 
świadkami jego przed ludem. 


* Mat. 22,17. Mar.16,9. Luk. 24,15. 
32. I my wam zwiastujemy 
tę obietnieę, która się * oj 
com stała, iż ja Bóg wypeł 


| l ypeł- 
nił nam, dzieciom ich, wzbu- 
dziwszy Jezusa. „1P-Z405 A: 
1, 73. Jan. 1, 46. | 

83. Jak też w psalmie dru- 


gim napisano: Synem moim 


25. A gdy Jan dokonywał | jesteś * ty, Jam dziś spłodził 
"SU swego, rzekł: za ko-l cię. 


* B3:2,70 Mat. 8, 170 nA 
ZYGOŁIG: DISS 
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34. Ze zaś go wskrzesił od | 48. A gdy sie totais 
umarłych, aby więcój nie | madzenie, poszło R 
wrócił do skażenia, tak po- | dów, i pobożnych 
wiedział : Dam wam * święte | ków żydowskićj wiar 
obietnice Dawidowe wierne. | włem i Barnabaszem ca da 


* Iżaj. 55, 8. * ART . , 
: zwa TŻ > mówi: Orzy 
35. Dla tego i gdzieindzićj wiać do nich, radzili i 


; : ; aby trwali 
powiada : Nie dasz Świętemu y trwali w łasce Bożęj % 


* swemu widzieć skażenia. IV. 44 A * Dzie ję, 
* Ps.16,18,_Dzie. 2.27,31.. | pa nien 1 V Następn sa 
36. Albowiem Dawid za * , niemal całe miastoze. 


3 Ę 0289 

wieku swego usłużywszy wo- madziło się dla saeka 
li Bożéj, zasnął i przyłaczo- słowa Bożego. i 
ny został do ojców swoich, a 45. Tedy Zydzi widzac mng 
widział skażenie. “ikreiz | stwo ludu, napelnieni zostal 
37. Lecz ten, którego Bóg | Ze2drością, i przeciwili g, 


07 
„8 "śr 
wie Sm. 


wzbudził, nie widział skaże- | (eu, co Paweł powiadał, mę | 


at wide przeciw temu i bla. 
38. Niechże wam tedy. bę- | rga: 
dzie wiadomo, mężowie bra- 46. A Paweł i Barmab 


5 è . P omi PZA asz, 
cia, że się wam przeż * tego | Odważnie mówiąc, 


rz ekli : 


zwiastuje odpuszczenie grze- | Wam najpierwćj mialo być | 


chów, uk.24,47. 1Jan.2,2. | opowiadane słowo Boże; ale 


39. I we wszystkióm w czóm | Ponieważ je * odrzucacię i 
*nie mogliście być usprawie- | TWażacie się za niegodnych 
dliwieni przez zakon Mojże. | Ż) Wota wiecznego, oto zwa. 
sza, przez tego każdy wie- | <amy się do pogan. * Mat. 10,6, 
rzący usprawiedliwiony zo- | 47. Albowiem nam tak'ro. 
staje.” ai. 8, 20,21. r.10,4. Gal. 2,16. kazał Pan: Postawiłem cię 
40. A przetoż patrzcie, aby | Światłością * poganom, abyś 
na was nie przyszło to, co | był zbawieniem aż do krań. 
powiedziano w prorokach: | ców ziemi. e. 

41. Patrzcie wy wzgardzi- 
ciele, i dziwujcie się, i w ni- 
wecz się obróćcie ; bo'ja spra- 
wuję sprawę za dni waszych, 
sprawę, którój nie uwierzy- 


c 


radowali się, 1 wielbili słowo 
Pańskie, i uwierzyli, ilukol- 
wiek ich było przysposobio- 
| nych do żywota wiecznego. 

«ie, gdyby wam kto opowia- | 49. I roznosiło się słowo 
8. ‘Amkan | Pańskie po wszystkićj onej 
Aa A gdy oni wychodzili z | krainie. 
aa W Zydowskićj, prosili | 50. A- Żydzi  poduszczal 
BA I aby i w następny niewiasty pobożne i uezciwe, 
<abatmówilidonich też słowa. i przedniejszych w mieście, 


48. A słysząc to poganie, - 


i CIE OEO 
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adowanie | 8. A mąż pewien w Listrze 


qi * prze słaby * na nogi siedział, a 


:pC1I1 5 LAY '7€- 
;1eC1 >awłotwi 1 prZ š A 
i Piwko Pawł każ Ń wy- był chromym z żywota mai ki 
ol 37, e ïs ó * BĘ. ` i4 
j s 0 Barpabasz swDiah swojój, i nigdy nie chodził. 
ak ich VA granić Fig Tym. 3, 11 a M R ra 
gw” `. otrząspąwszy na 9. Ten słuchał Pawła mó- 
sd OBA © i, d POW 7 z b 
1.7.0 1A z nóg swoich, | wiacego, który nań pilme 
SĄ. se Oei MAt. 10, It ref TRER AD kha TER 
peb PA, onii. Maron | patrząc, I w idząc, iż ta wia 
uae rę, że może być uzarowio- 


MIA ie. > 6 Š ne- e 
jake» b.. 1czD1óW 1€ byl nape nym 
r 


Ł 
52 adością i Duchem| 70, Rzekł wielkim głosem: 
a tyt Ę stań prosto na nogi swoje! 1 
AE ZDZIAŁ XIV. * skoczył i chodził, * 77%- 30- 


conij i w Listrze, 1—20. 
Jet Bornabasza do Anty- 
Ikonijum, 
li do bóżmi- 
iéj, i mówili tak, 
i Żydów i Gre- 
„.-vielkie mnóstwo. 
w wielkie mn ) 
9, Lecz Zydzi, którzy nie 
„wierzyli, podburzyli i rozją- 
iyli serca pogan przeciw ko 


Rain tam przez długi 


a 
czas, odważnie: mówiąc W 


11. A tłumy ludu widząc, 
co uczynił Paweł, podniosły 
głos swój, mówiac po Likaoń- 
sku: bogowie stawszy sie 
podobnymi ludziom, zstapiki 
do nas.* * Dzie. 28, 6. 

12. L nazwali Barnabasza 
Jowisżem, a Pawła Merku- 
rym, ponieważ on przodował 
w mowie. 

18. Tedy kapłan Jowisza, 
będącego przed miastem ich, 
Panu, który dawał świade- przywiódłszy woły z wieńca- 
two * słowu łaski swojćj, | ™ przed bramy, chciał wraz 
jsprawiał, iż się znaki i cuda | z ludem ofiarę sprawić. 
działy przezrece ich. Hya ga | 14. Co gdy usłyszeli Apo- 
4. Alerozdwoiła się ludność | stołowie: Barnabasz 1 Paweł, 
miasta, i byli jedni z Żydami | rozdarłszy szaty swoje, wpa- 
a drudzy z A postołami. dli między lud, wołając! 

5 Agdysię wzburzyliipo=( 15. I mówiae: mężowie! 
guie i Zydzi ze swymi prze: | cóż to * czynicie? I myśmy 
lożonymi, aby ich znieważyć | ludzie, tymże co i wy cierpie- 
lukanionować ; niom podlegli, którzy wam 
Rising to, ucie- | głosimy Mwangieliję, abyście 
8 n miast * Likaońskich, | się od tych marności nawró- 
Eara kad ao | GULdó Boga ożywegopdstóry 

Ta $ akc JES uczynił niebo, |1 ziemię T l 

aJ powiadali Ewan- | morze, i wszystko; co w nich 


R 

1 A 
b elije, iest, “Dzie. 1026. t1.Moj.1,1. Ps:33.0. 
JEST. Ps:140,6, Jan.1, 18. Onsaw. 1457. 


ji adki w 
k V owrób P 


EEES O, 
STAŁO się w 
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16. Który w przeszłych wie- | dyję, przyszli 
kach dopuszczał wszystkim * | lm. i 
poganom chodzić drogami | 25. I opowiedziayws, 
R. * Ps, 51, 13. Boże w Persii e S2, Sio 

17. Jakkolwiek nie zosta- | talii. a |. 
«ił * siebie bez świadectwa, | 26. A stamtad od 
czyniąc dobrze, dając nam z | Antyjochii, sk 
nieba deszcze, i f czasy uro- 
dzajne, napełniając pokar- 


mem i uciecha serca nasze. 
*Rzym.1, 19. tJer.5, 24. 


18. A to mówiac, zaledwie 
powstrzymali lud od złożenia 
im ofiary. 

19. I nadeszli z Antyjochii 
i z Ikonijum * Zydzi, którzy | j 
namówiwszy lud 1 ukamiono- 
wawszy + Pawła, wywlekli go 
za miasto,mniemającżeumarł. 


*9 Kor.11, 25. t2Tym.3, 11. z AE = 
? ik e jochii, 22—34. III. Rozłaczenie si 
20. Lecz gdy go otoczyliu- | z Bamabaszom, 35—4. ` enie się Pawłą 


czniowie, powstawszy, wszedł A NIEKTORZY przyszedł. 
do miasta, i nazajutrz od- szy z Judzkićj ziemi 
szedł z Barnabaszem do Der- | nauczali braci: jeśli się nie 
by. obrzeżecie * według zwycza. 
II. 21. A opowiedziawszy | jut Mojżeszowego, nie mo- 
Ewangieliję miastu onemu, żeciebyć zbawieni. %7 io. i 
i wieluuczniów pozyskawszy, 


do p 
Bai 


płynęli do 


am i 
Jal 


; T wi 
otworzyd. "A815 4,12. t1 Kor, wad 
28. I mieszkali tam cząg 


iemały z uczniami. 


ROZDZIAŁ XV. 


T. Zebranie się Apostołów w Jerozoli 


1-21. II. List ich do chrześcijan w Anty. 


co Bóg przez nich uczynił * | 


DZIEJE A 
jw i starszych; 
cokolwiek 


1 0- 
Bóg 


ił. | 
1707 owstali niektórzy Z | 
z” Ale Pi „zeusZóW, którzy | 
sekty m j, mówiąć: że 

gli U aa obrzezać i przyka- 
e y zachowywali za- 


czy 


pil 


‘zopa 
„70D: 3 
wać 1m, jeb 
zę MojżeS7%, 


 zgromadzi 


zezął wiel- 
` pór powstawszy 
ki 8 RAEC 
Ę rzekł do nich: mężo 
KO cią <WJWIECGIEpEZE 
wl ) y - 

od dawnych dni Bóg między 
ami zrobił wybór, aby przez 
E moje oganie słucha- 
us nie s l 
jj słowa Fwangjelii 1 uwie- 


w li. U 2 

A A Bóg, * ktory zna serca, 
zaświadczył im, dawszy 1m 
Ducha Świętego, jako i nam. 
+1 Sam. 16, 17. i Kron. 20, 17. Ps. 7, 10. 
Jer 11,20. , Ra kd e 
9 I nie uczynił żadnćj ró- 
nicy * między nami a nimi, 
serca ich. 


POSTOLSKIE, XV. 


24] 


powiedział Jakub, mówiąc; 


mężowie bracia ! posłuchajcie 
mnie ! ME 
14. Szymon op owiedziań, 


jak się naprzód Bogu spodo- 
bało wybrać z pomiędzy po- 
sean lud dla imienia swego. 
15. I z tóm się zgadzają 
słowa proroków, jak napisa- 
no: 

16. Potóm się wrócę, i od- 
buduję * upadły przybytek 
Dawida, i zwaliska jego zno- 


wu zbuduję i wzniosę go. 
s * Amos. 9, 11. 


17. Aby ci, co pozostali z 
ludzi, szukali Pana, i wszy- 
stkie narody, nad któremi 
| wzywane jest imię moje, mó- 
|wi Pan, który to wszystko 
| czyni. 

18. Zmajome sa Bogu od 
wieku wszystkie sprawy jego. 
| 19. Przetoż mojóm zdaniem 

jest, żeby nie trwożyć tych, 


o 


2. Gdy tedy powstała nie- 
wrócili do Listry, i do Iko- | zgoda, i Paweł i Barnabasz 
nijum, i do Antyjochii ; 


mieli z nimi spór niemały, 

22. Utwierdzajac dusze u- postanowili, *aby Paweł i Bar- 
czniów, i napominając, aby | nabasz i niektórzy inni z nich 

trwali * w wierze,i że przez | poszli do Apostołów, i do 
wiele + ucisków musimy | starszychdo Jerozolimy, z po- 
wnijść do królestwa Bożego. wodu tego sporu. Dae ma 
paein 8 LZ i | 3. Onitedy będąc odprowa 


2 Tym, 8, 1, iPiotr.5,10. Óbjaw.13,0. | dzeni przez zbór, szli przez. 
Fenicyję i przez Samaryję, 


wiarą oczyściwszy | 
* Dzie. 10, 48. 
10. Przetoż. teraz, czemu 
kusicie Boga, wkładając na | 
szyję uczniów * jarzmo, któ- 
rego ani ojcowie nasi, ani my 
nie mogliśmy znosić P Nat. *8, 4. 
11. Ale wierzymy, że przez 
ak Asi * Jezusa Chry- 
susa będziem vieni v 
23. A gdy im przez głosy je 1. i ten a OE "| 21. Albowiem Mojżesz od 
postanowili starszych w każ- | rozpowiadając o nawróceniu WORA Z aś A da h wiekó 
dym zborze, modląc się i po- | pogan ; i sprawili wielką ra- 12 milezalo cał Tyt.s,7. | dawnych wiekow ma w ka- 
ac się ; è keno i ao ale zgro- | żdóm mieście takich, którzy 
"1 sluchali Bar- | go opowiadają, gdyż go w 


Ak polecili ich Panu, w | dość wszystkim brącióp a 
órego uwierzyli. 4. A gdy przyszli do Jerozo: tadasza i Pawła. któ EA 
MOE > A, órzy | bóżnicach na każ t 
PREMII, Jako wielkie a. czytają. RADE 


którzy się z pogan do Boga 
nawracają. 

20. Ale raczćj pisać do nich, 
aby się wstrzymywali * od 
rzeczy splugawionych przez 
bałwany i od f wszeteczeń- 
stwa 1 od tego, co zadła- 


wione, i od krwi. +] Teses 


24. A przeszedłszy Pisy- | limy, przyjęci byli od zboru! 


a 
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II. 22. Wówczas postano- 
wili Apostołowie i starsi z 
całym zborem, aby wybra- 
nych z pośród siebie mężów 
posłać do Antyjochii z Pa- 
włem i z Barnabaszem, to 
jest Judę, którego zwano 
Barsabaszem, i Syle, mężów 
przedniejszych między bra- 
cm1l. 

23. Napisawszy przeż nich 
co następuje: Apostołowie, 
i starsi, i bracia braciom z 
pogan w Antyjochii, i w Sy- 
ryi, i w Qylicyi, pozdrowie- 
nie; 

24. Ponieważeśmy słyszeli, 
że niektórzy * wyszedłszy od 
nas, zatrwożyli was nauka- 
mi i niepokoją dusze wasze, 
bo mówią o potrzebie obrze- 
zania i zachowywania zako- 
nu, którym tego nie poru- 
ezyliśmy, Gal. 2,4. 
55. My jednomyślnie zgro- 
madzeni postanowiliśmy wy- 
branych mężów posłać do 
was, z ukochanymi naszymi, 
PBarnabaszem i Pawłem, 

26. Z ludźmi, którzy wydali 
dusze swe dla imienia Pana 
naszego, Jezusa Chrystusa, 

27. Przetoż posłaliśmy Ju- 
dęi Sylę, [którzy wam i u- 
stnie toż samo powiedzą. 

28. Albowiem podobało się 
Duchowi Świętemu i nam, | 
abyśmy więcéj nie kładli na 
was żadnego ciężaru, oprócz 
tych rzeczy potrzebnych: 

29. Abyście się wstrzymy- 
wali od rzeczy bałwanom o- | 


DZIEJE APOSTOLSKIE, XV, 
| fiarowanych, i od 


| tego co alloma 4 aq 
wszeżeczeństwa ; tych tq] 
jeśli się wystrzegać pasą 
cie, dobrze uczynicie, JE 
cie się dobrze. ` Mi | 
80. A tak oni będąc w | 
wieni, przyszli do Agat 
chii, i zgromadziwszy n Jo. 
oddali list. t 
8l. A przeczytawszy, vagą | 
wali się z tego pocieszenia 


. 


82. A Juda i Syla, sami 1. | 
dac prorokami, w wielu m, | 
wach napominali braci ; 5 
macniali ich. j 

38. A przebywszy tam 
czas niejaki, byli wyprawie. 
ni z pokojem od braci do A. 
postołów. 

34. Lecz Syli podobało sie 
tam zostać. j 

III 385. A Paweł i Bama 
basz przebywali w Antyjo. 
chii, nauczając i opowiada 
jac z wielu innymi słow 


8 


Pańskie. 
36. A.po kilku dniach rzekl 


Paweł do Barnabasza : wrot- 


my i odwiedźmy braci m 
szych po wszystkich mit 


stach, w których opowiada] 


liśmy słowo Pańskie, jak się 
zachowuja. 4 
37. Tedy Barnabasz radzi, 
aby z sobą wzięli i * Jani 
zwanego Markiem. °=% 
38. Ale Paweł * uważali 


słuszne nie brać z sobą te] 


go, który odstąpił od nich 
Pamfilii, i nie chodzil 7 a 
Z . 3 
na ona pracę. 


tak iż się 
dj 2 asz wzi- 
„czyli 2 Barnab vły- 
rod% s soba Marka, pop*) 
PEVA z 3 i zj 
We”, Nm l. 
Cypr "ze 
pal śe. Paweł Oobrawszy 
M ALE *€ e DR. A 
O. adel wyszedł, bę dac po 
gobie Y) $ ce BOŻÓJ od braci: 
Ge - 0%: zs © 
odził Syryję 1 


utwierdzając Z bory. 


ROZDZIAŁ XVI. 
„ Pawła przez Azyję E SR 
póż Paw. acedonii, 9—13. 
j, Pod wołanie A RE TV. Uwię- 
ję stróża wię- 
onie PAW 40 SE = 
zieni? ~ “aginpi, 16—40. 
ją w Filippi z f 
RZYSZEDZ do Derby 
i do istry; a, Oto, był 
ym uczeń jeden, imieniem 
fymoteusz, Syn POWA | 
"sty * Zydowskićj WIETZĄ- 
wast) A Olmalrą * Rzyza.10, 21. 
cćj, ale ojca Greka. | i 
9, O tym świadczyli bracia 
w Listrze i w Tkonijum. 
o: Chciał tedy Pawel, aby 
ten z nim * szedł, 1 wzią- 
wszy 0; obrzezał dla Zy- 
dów, którzy - byli w owych 
miejscach; bo wszyscy wile- 
dzieli, że ojeiec jego był Gre- 
;cIeć Jego Dy 
kiem. * HOr 9520. 
4 A gdy chodzili po mia- 
stach, dawal im do zacho- 
wione przez Apostołów, i 
starszych w Jerozolimie, 
|= . 
ð. Atak zbory utwierdza- 
JMe w wierze, i rosły w 
izbe na kazdy doiaz 
o na każdy dzień 
6. Gdy ted y A 
SAR y vedy przeszli Fry- 
Je r Gal 
Powiadać 


y 10 low ni- | 
zra ało mi: azy x DE zł P {i 
a REY [sie iść do Bitynii, ale Duch 
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a krainę, a 
ęty im wzbronił o- 
é lowo Boże w Azyl 

2 
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7. Przyszli do Mizyi i kusił 


im nie dopuścił. 

8. Tedy minąwszy Mizyję, 
zeszli * do Troady. 750 21% 

II. 9. I ukazało się Pa- 
włowi w nocy widzenie: mąż 
niejaki Macedończyk stał, 
prosząc SOFT mówiac : prze- 
praw się do Macedonii i po- 
m0Zz nam. 

10. A ujrzawszy to widze- 
nie, zaraz usiłowaliśmy udać 
się * do Macedonii, będac 
pewni, że nas Pan powołał, 
abyśmy im opowiadali Ewan- 
giel ij ę. * Dzie. 20, 1. 

11. Puściwszy się tedy z 
Troady, płynęliśmy wprost 
do Samotraki, a nazajutrz do 
Neapolu. 

12. A stamtąd do Filippi, 
które jest pierwszćm miastem 
w krainie Macedońskićj, osa- 
dą Rzymska; i zostaliśmy w 
onóm mieście dni kilka. 

18. A w dzień sabatu wy- 
szliśmy przed miasto nad 
rzekę, gdzie się zwykle od- 
bywały modlitwy, a usiadłszy 
mówiliśmy do niewiast, któ- 
re się zeszły. 

III. 14. A pewna wielbiaca 
Boga niewiasta, imieniem Li- 
dyja, która szkarłat sprzeda- 

wała w mieście Tyjatyrze 
słuchała ; tej P 7 i 
ła; tej Pan otworzył 
serce, aby rozważała to, eo 

Paweł mówił. 

„15. A gdy się ochrzcjła ona 
1 dom jej, prosiła mówiąc : je- 
żeliście uznali, żem jest wie- 
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rząca w Pana, wszedłszy do 

domu mego, mieszkajcie ; i 

zmusiła nas. 

IV. 16. I stało się, gdyśmy 
szli na miejsce modlitwy, że 
jakaś dziewczyna mająca du- 
cha wieszczego spotkała nas, 
rtóra wielki zysk panom 
swoim przynosiła, wróżaąc. 

| 1%. Ta chodząc za Pawłem i 

) za nami, wołała mówiąc: ci 
ludzie sługami są Boga naj- 
wyższego, którzy nam opo- 
wiadają drogę zbawienia. 

18. A to ezyniła przez wie- 
le dni; ale Paweł bolejąc nad 
tém i obróciwszy się, rzekł 
onemu duchowi: rozkazuję 
ci w imieniu Jezusa Chry- 
stusa, abyś wyszedł od nićj. 
I wyszedł onćjże godziny. 

19. A widzac panowie Jéj, 
iż zginęła nadzieja ich zysku, 
pojmawszy Pawła i Sylę, po- 
wlekli ich na rynek przed 
urząd, 

20. A stawiwszy ich przed 
zwierzchników, rzekli: ci * 
ludzie, którzy są Żydami, 
czynią zamięszanie w mieście 
naszóm, * Dzie. 17, 5. 

21. I opowiadają zwyczaje, 
których się nam nie godzi 
przyjmować ani zachowywać, 
bośmy Rzymianie. 

22. I powstało pospólstwo 
przeciwkonim,azwierzchnicy 
zdarłszy z nich szaty, kazali 
ich * siec rózgami. * 3 egz 3, 2 

28. A gdy im wiele razów 
zadali, wrzucili ich do wię- 
zienia, przykązawszy stró- | 
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żowi więzieni 5 
pilnie. ` mac” st 
24. Który otrzyn 
ki rozkaz, osadził iep W tą 
trzu więzienia, į - woy e, 
zamknął w kłode. Aj 
25. A o północy * p 
Syla modląc się, chwali o i 
ga pieśniami, tak, żę „jl Bo 
szeli więźniowie. „A 
26. I powstało nagle A 
kie trzęsienie ziemi X 
zatrzęsły posady wii 
i zaraz się otworzyły * wa, 
stkie drzwi, i wszystki, 
Tea hę R Dzie. 
27. ocknawszy si 7 
więzienia i aT a 
ę . UJrZawszy otwo. 
rzone drzwi więzienne, dob 
miecza i chciał się zabi 
mniemając, że więźniowiep 
uciekali. 


10gj i 


Wiel, 
Ze sial 
zienią 


0. 


28. Lecz Paweł zawołał 
głosem wielkim, mówiąc ; nie 
czyń sobie nie złego ; bośmy 
wszyscy tu. 

29. A zażądawszy świath, 
wbiegł i drzacy przypadł ù 
nóg Pawła i Syli, 


skie jemu 1 wszystkim, 


30. A. wyprowadziwszy id 
na zewnątrz, rzekł : Panowie 
co* mam czynić, abym bj 
zbawiony ? "Duca 

31. A oni rzekli: wierz W 
Pana Jezusa Chrystusa, i 


będziesz zbawiony, ty 1 dow 


4: 3%  * Mar.16,16. Jan. 3, 16. r. 6,4: 
twój. 1 Jan. 5, 10. 


32. I opowiadali słowo Pat 


kto 
rzy byli w domu jego. 

83. A wziąwszy ich 
godziny w nocy, obmył 1% 


R 


(, 


40. Wyszedłszy tedy z wię- 
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szli do Tessaloniki, gdzie Dy- 


' Ol pzeil SM ak jego ła bóżnica Żydowska. 

U mm ) a p | 7 3 
m domo” Ąziwszy ich | 2. Tedy Paweł wedlug zwy- 
r W zk: zastawił im | czaju swego wszedł do nich, 
] domu * LT ro ze WSZy- | a przez trzy sabaty wykładał 
al : -AGELL PE A SA | e >: 
stól, I wesć m swoim, UW ie- |imz Pism, : ; z 
„ti 8 sa 3. Wywodząc i wykazując, 
p” 05% > z , OR CORE ZZE 
WZ y - dzień nastał, | że Chrystus musiał cierpieć 
30. -+ 8. J „zchnicy pachoł- 1 zmartwychwstać, a że tym 
poslali dak wypuść owych | Ohrystusem jest Jezus, któ- 
ków, COW 4 rego ja wam opowiadam. 

i . 4: +Ps.22,7. Izaj. 50, 6. 1.53,3. Mat. 16, 21. 
Judz I oznajmai stróż wię- r. 20, 18. mar 8,31. Luk. 9, 22. r. 13, 31, 32, 
86. pei awłowi: | T.47 Bo A j 
jenia te dowa aby 4. I uwierzyli niektórzy z 
JED" pnicy przy%at, ć | o rzykaczę tia Pa 
yjęrzchm | rowie teraz | Dich, 1 przyłączyli się do Pa 
gie byli WY hy śdźcie w wła i do Syli, i wielkie mnó- 
tedy zediszy, stwo pobożnych Greków, 1 
okoju: ) y: . 0. niewiast przednićjszych nie 
y. Ale Pawel ms >. mało. 

s jay Ak : 

chłostawszy 4 SA Rzy- 5. Ale Zydzi, którzy nie u- 
rzekonanyć _; do więzienia; wierzyli, zdjęci zazdrością, 
pian wrzucili do wię A o RAW» 

D otajemnie wypędza- | PTZ) rawszy sobieludzi złye 
ateraz POLI o: le niech sa- | 7 pospólstwa, zrobili zbiego- 
„p Nic z tego; aie ni PORE. AG GL, L 
Ue «la i wyprowadzą wisko, i wzniecili rozruch w 
mi przyj t $ Dzie. 2,2. | mieście, a naszedłszy na dom 
nas 7 E 
39, Tedy powiedzieli zwie- | Jazona, szukali ich, aby przed 


lud wyprowadzić. 

6. A nie znalazłszy ich, 
ciągnęli Jazona i niektórych 
39 A przyszedłszy, prze- braci do „przełożonych mia- 
posiliich, i wyprowadziwszy, | Sta, wołając: oto ci, którzy 
prosili, żeby wyszli * z mia- wszystek * świat wzburzyh, 
gta, Mat. 8,34. Mar. 5, 17. Zuk. 8,37. 1 tu też przyszli, * Dzie. 16, 20. 
40. 7. Których przyjął Jazon ; 
zenia, wstąpili do Lidyi, a | a ci wszyscy dzialaja przeci- 
ujrzawszy braci, pocieszyli ich | wko postanowieniom cesar- 

skim, powiadając, iż inny 


1odeszli, 
ROZDZIAŁ XVII. jest królem, —Jezus. 


mchnikom pachołcy te słowa. 
I zlękli się, usłyszawszy że 
sa Rzymianami, 


| 


L Pover w Tossndonioe, 1-0 TE, w Berei e A tak Naji pospól- 
Atenach, 16-24, ' į stwo 1 przełożonych miasta, 
À PRZESZEDZSZY Amfi- | którzy to TORRE 


pol i Apoloniję, przy-| 9. Ale oni otrzymawszy Zæ- 
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ieni » » 2 ğ i 239. A usłyszawszy © Zmar- 
pewnienie od Jazona i od in-| 18. Tedy niektó, nazit jakoby czego sevcan jedni się na- 
nych, puścili ich. kurejskich i znak gy | zone Jude” ' ponieważ, sam pa aj y % drudzy mówili: 
SL IQ, bracia wnet w | fów spierali KĘ p fl i otrzebO™ systkin Życie, l będziesay cie ZNOWU o tém 
nocy wysłali i Pawła i Sylę | mówili: co chce „a iledg | daje t ję i wszystko; pa sz. | słuchali” "1 Kor. 1,38. 
do Berei; którzy tam przy-| ten bajarz? A Pry ieg pohne to tPA ed 'jednój krwi| 33. I tak Paweł wyszedł z 
bywszy, poszli do bóżnicy | je sie, że jest oponim. da. | sę T uerg rody ludzkie, | pośród nich. "e 
Żydowskićj. ; TY „| obcych bogów; bo im ady ; A C "14 po caléntobli- | 34, A niektórzy mężow? 
11. A ci byli zacniejszymi | sie 1 zmartwychwstani, czy, Wy mieszka kreśliwszy M | przyłaczywszy się do mego, 
od tych, co w Tessalonice : | wiadał. "IK opa nA ziem, wd postanowio- | uwierzyli, między którymi 


3 śą ` E A Ch 2/40) 5 . - 
oni przyjeli słowo Boże z| 19. A wziawszy „asy DAD; jeszka- Y pá zw%usz Areo- 
PEA | EWY 80; popa | ©; granice ich zam | byk téż: Dyjonizyj 


RFO > S AS "RY.>IG 3 A e US zd W. zd op 
wszelka ochotą, codziennie! wadzili do A reopagn ne, 1 5 pagita, i niewiasta Imieniem 


Li 


As w trte . vw Ty* . A 
TIR * P 1 tak D i£ a. Tt JNNT U mo. t p. À NIIF iil 1 im 
ra EREE Se e a S szukały Pana, CZ) | Damarys, 1 Inna z mar. 
mia40. 5 30. 1 Tym. 4,16. 1 Piotr. 1,10. | CO tO ZA Nowa nauka aiae namacają, 1 me | ROZDZIAŁ XVIII. 


DR | PL n = 
W któ ý 1n0ż© nie |600 | 


12. Przetoż wielu z nich u- ty opowiadasz? go J i ciaż O każdeg | 1. Paweł w Koryncie, 1—17. TI. Podróż jego 
vierzyło, i Greckich niewiast | 20. Bo iakieś znajd Ć70 do Efezu i Antyjochii,18—23. III. Apolos 
wierzyło, 1 Greckich niewiast | 20. Bo jakieś obee rzecz ETET jest daleko. | w Efezie, 21—28. 
zacnych, i mężów niemało. przynosisz do uszu naszych, | nas \Jbowiem W nim żyje- pOTEM Paweł wyszedłszy 
13. A gdy się dowiedzieli | chcemy tedy wiedzieć, go i 20s S ruszamy Się i jeste- z Aten, przyszedł do 
owi Żydzi z Tessaloniki, że i | ma być? my 1 Pi | niektórzy 2.Wa- | Koryntu; 
a 5 QE 


. $A MN : 
w Berei opowiadane było| 21. A wszyscy Ateńczycyj A poetów powiedzieli : 2. A znalazłszy pewnego 
5 5 4 aN . n . Ą =. À 6 = z 4 > A f p 
słowo Boże przez Pawła, | mieszkający tam cudzozien | “I powiem i rodu jeste- | Żyda, imieniem * Akwilę, ro- 


przyszli i tam, podburzając | cy, niczćm tak chętniesię nie JS" dem z Pontu, świeżo przyby- 
pospólstwo. | zajmowali, jak opowiada. ' Bedac tedy rodu Boże- | Tego z Włoch i Pryseyllę żo- 
14. Ale bracia zaraz wtedy | niem albo słuchaniem nowin. <A o powinniśńy * rozu- | pę jego, dla tego że Klaudy- 
wysłali Pawła, aby szedł ku | 22. Tedy Pawel stangwszy 6 żeby bóstwo miało być | jusz ZEE był, aby wszy- 
morz 1; a Byla i Tymoteusz | w pośrodku Areopagu, rzekł; podobném do złota albo do sey Żydzi wyszli z Rzymu, 
uz sia mężowie Ateńscy! z. wszy. | „py, albo do kamienia, U- | przyszedł do nich; Sy: 4i: 
15. A ci, którzy towarzy- stkiego widzę, że się bardzo | „ora sztuki i pomysłu ludz- a e cia be 
szyli Pawłowi, doprowadzili | bogów boicie. kiego. "PRE, | mieszkał twonaehi io £ababx "a 


go aż do Aten, a wziąwszy | 23. Albowiem przechodząc 30. Jeżeli tedy Bóg był po- 
polecenie do Syli i do Tymo- | i przypatrując się waszym ma | o jliwym dl za 

; ; . 7> BE E E, „| blażiwym dla czasów - 
tensza, żeby jak najrychléj | bożeństwom, znalaztem teź 


rzemiosłem ich było, robić 
namioty. 


i i ; . wiadomości, obecnie przyka- | .4, Tedy rozprawiał "T 
przybyli do niego, odeszli. ołtarz, na którym napisane : a r al N Tedy Sea w bé 

| ENIE | ON: . Boa zuje WSZYSTKIM u żnicy w każdy sabat; 1 prze- 
TII. 16. A gdy ich Paweł | było: Nieznajomemu bogu $ wszedzie e ara | key tek Zadni Girelkow 
w Atenach oczekiwał, obu- | Którego tedy nie znając cza: GFR NE! di > ye oa gn 
rzał się w nim duch jego, | cie, tego ja wam opowiadam | 31. Dlatego że * postano- | =" :. SĄ w PAESANA- 
patrzac na miasto oddane | 24. Bóg, który * uczyni | wil dzień, w którym będzie donn Byla 1 Tymoteusz,party 
baźwochwalstwu. świat i wszystko, co na nim jf sdz! świat w sprawiedliwo- był w duchu Pawei, żeby dać 


świądeetwo Żydom, że Jezus 
| jest Chrystusem. 

6. Lecz gdy się oni sprzeci- 
„wialia bluźnili, otrząsnawszy 
| * szaty, rzekł do nich: krew 


17. I dla tego miewał roz- | ten będąc Panem miebai zie | sci, przez męża, którego na 
mowy w bóżnicy z Żydami, | mi, nie mieszka T w świąty: | to przeznaczył, upewniajac o 
i zi ludźmi pobożnymi, i na | niach ręka uczynionych. tém wszystkich przez wskrze- 
rynku codziennie zotymi, m) a E a ar Psie | szenie + go od umarłych. 


EP- i , e 519, . . s ž 
którymi się spotykał,  - | 25. Ani jest wielbiony PE ff- "ema. 1.14,10, ote, t Dzie. 3,15. 
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wasza na głowę waszą; czy- 
sty ja od tćj chwili do pogan 


* Mat. 10, 14. Łuk. 10, 11. 
Dzie. 13, 51. 


pójde. 


7. A odszedłszy stamtad, 
pewnego 
człowieka, imieniem Justa, 
ezczącego Boga, którego dom 


wszedł do domu 


był obak bóżniey. 
8. A Kryspus * przełożo- 


ny bóżnicy, uwierzył w Pana 


z całym domem swoim, i wie- 
lu z Koryntczyków słucha- 
jac, uwierzyło, i ochrzczeni 
zostali. *1 Kor. 1, 14. 
9. Ale Pan * rzekł Pawło- 
wi przez widzenie: Nie bój 
się, ale mów, i nie milcz. ‘R78. 

10. Bom Ja jest z toba, a 
nikt nie targnie się na ciebie, 
aby ci miał co złego uczy- 
nić; albowiem ja wiele ludu 
* mam w tém mieście.” J0pasz. 

11. I mieszkał tam rok i 
sześć miesięcy, nauczając u 
nich słowa Bożego. 

12. A gdy Gralijon był 
wielkorzadca w Achai, po- 
wstali jednomyślnie Żydzi 
przeciwko Pawłowi, i przy- 
wiedli go do sadu, mówiąc: 
13. Ten namawia ludzi, że- 
by przeciwko zakonowi wiel- 
bili Boga. 

14. A gdy Paweł miał usta 
otworzyć, rzekł Gralijon do 
Zydów: o Żydzi! gdyby się 
wam było jakie bezprawie * 
stało, albo jaka krzywda, 
słuszniebym was znosił ; ‘p=. 
15. Lecz jeśli jest spór o 
słowa i o imiona i o zakon 
Wasz, saml tego patrzcie; 
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|| 


albowiem 
nie chca. 
16. I odegnał ich od 
wej stolicy, Sado. | 
2 s >s 
T Tedy porw | 


AWszy „| 
scy Grecy Sostena $ Y 


Ja tego Se 


dzją ka 


. (0) 
sadowa stolica, a G alia 
c c n Na 


to wcale nie zważał, *1 Kor, | 
II. 18. A Paweł przen, 
szkawszytam jeszcze nienia | 
dni, pożegnawszy Się z zi) 
ćmi, odpłynał do Syryi po 
nim Pryscylla i Akwilas + 
ogoliwszy głowę w Kench, 
ach, bo był uczynił ślub. i 


*4 Moj. 6, 9,18. Dzie. 21 

19. I przybył do Efezu 
ich zostawił, a sam wszedły 
do bóżnicy, rozprawia? z Ży. 
dami.* * Dzie. 19, $ 

20. A. gdy oni prosili, aby 
u nich przez dłuższy czas 
pozostal, nie przystał na to, 

21. Ale pożegnał się z nimi 
i rzekł: koniecznie musze 
święto nadchodzące obcho- 
dzić w Jerozolimie; lecz 
znów do was wrócę, jeśli ta- 
ka wola * Boża. I odpłynął 
Apen "Kor. 410. Zy 0s 

22. A przybywszy do Čeza- 
rei, wstąpił i pozdrowił zbór, 
i udał się do Antyjochii; 

28. I przemieszkawszy tam 
przez pewien czas, wyszedi, 
obchodząc kolejno krainę Ga- 
latska, i Frygiję, umacniająć 
wszystkich uczniów. 

IIl. 24. A przyszedł do 
Efezu Zyd pewien * Imie 
niem Apollos, rodem zZ Ale- 


s 28, 4, 


Szy, | 
żonego bóżniey, bil; Prelo. | 


ay | 


itam | 
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+ wymowny, | chrzeił chrztem * upamięta- 
iry rj hko | DIA, mówiąeludowi, aby uwie- 
koan w Pismal za dro- | rzyli w tego, który mial 
DO en by! a able w | przy jśćponim, to jest w Chry- 
a Pański $ nauczał pil- | stusa JEZUSA. guk. 3,10 Jan. i, 0 
dachu, m, wiedząc tylko o | KN usłyszawszy to, dali 
pie © Janowym ieat JI się ochrzcić w imię Pana 
chrze "i oczął OdWAŹNIE | Jezusa. 
26. Ten bóżnicy A usły- 6. A gdy Paweł włożył na 
mów 5 go Akwilas 1 „EJ | nich ręce, zstąpił na nich 
saws” rzyjęli go do $1016, | Duch * Święty, i mówili ję- 
oyl» ba iej mu wyłożyl zykami i prorokowali. rq; 15. 7 
o zę. : . 7. A było wszystkich mę- 
droge y ody chciał iść do A- żów ze dwunastu. aui 
i bracia napominając, P-| g8. A wszedłszy do bóżnicy, 
dc uczniów, aby go PTZY” | swobodnie mówił przez trzy 
sli a gdy tam przyszedł, | miesiące, nauczająci przeko- 
jel; agal tym, ktorzy nywająac o królestwie Bożém. 


i przez łaskę. 


ROZDZIAŁ XIX. 


nie uczniów Janai innych w E- 

fezie, 1—10. II. Cuda przez Pawia tam 

uczynione 11—22. III. Zamięszanie Z po- 
z, r > 

duszezenia Demetryjusza, 23—40. 


I STAŁO się, gdy Apollos * 

był w Koryncie, iż Pa- 
weł obszedłszy górne kraje, 
przyszedł do Efezu; a zna- 
lazłszy niektórych uczniów, 


kiego Tyranna. 
10. A to działo się przez 
dwa lata, tak iż wszyscy, któ- 
rzy mieszkali w Azyi, * słu- 
chali słowa Pana Jezusa, i 
Żydzi i Grecy. I R 
II. 11. I niemałe cuda czy- 


nil * Bóg przez ręce Pawła; 
SI Kox. 1. 12. * Mar. 16, 20. Dzie. 14, 3. 


2. Rzekł do nich: czyliście | 12. Tak że chustki albo 
wzięli Ducha Świętego u- | przepaski od ciała jego kładli 
wierzywszy? A oni mu rze- | na chorych, i odstępowały od 
kli: aniśmy nawet słyszeli, | nich choroby, i duchy złe wy- 
ie jest Duch Święty. chodziły z nich. 

8. I rzekł do nich: w có-| 18. Tedy niektórzy z tula- 
żeście tedy ochrzczeni? A | jących się Zydów, którzy się 
OM rzekli: w chrzest Jana. | zajmowali zaklinaniem, wa- 
4 Pawel zaś rzekł: Jan | żyli się, wzywać imienia Pana 


1. Nawróce 
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Jezusa nad tymi, co mieli | my, mówiac. w 
ducha złego, mówiąc: zakli- | tam bedę» muszę em, gdy 
namy was na Jezusa, które- | widzieć. 3 Ran 


go Paweł opowiada, 22. A posławszy q 
14. A było niejakich sie- | donii dwuch z ty je ace, 
dmiu synów Scewy Żyda, | mu służyli, Ta A któzy 
najwyższego kapłana, którzy | rasta, sam do cza i M 
to czynili. w Azji. pozosta 
15. Tedy odpowiedziawszy | III. 28. A w tv 
duch zły, rzekł: Jezusa znam | stało się niemałe 3 nić 
i kto Paweł wiem, ale wy co | względem drogi Pańskić; 
za jedni? | i 24. Albowiem pewien: 
16. A rzuciwszy się nanich | tnik, imieniem Demetr AR 
ów człowiek, w którym był | który wyrabiał ze D 
zły duch, i przemógłszy ich, | świątynie Dyjany i dosc e 
wywarł na nich swą siłę tak, | czał robotnikom niemałe, 
że nadzy i poranieni wybie- ag 
gli z domu owego. 


zarobku ; 

25. Ten zgeromadziwszy ich; 
17. I stało siętowiadomóm Szy ichi 
wszystkim i Zydom i Grre- 


innych, którzy podobne robo. 

ty wykonywali, rzekł: ma. 

kom, którzy mieszkali w E- | żowie! wiecie, że z tego rze. 

tezie ; i przypadł strach na | miosła mamy swój dobrobyt, 

nich wszystkich, i było wiel-| 26. A widzicie i słyszycie 

bione imię Pana Jezusa. 
18. A wielu z tych, którzy 


że nie tylko w Efezie, ale 
mało nie w całćj Azyi ten Pa. 

* uwierzyli, przychodziło, 

wyznając 1 oznajmując u- 


weł namówił i odwrócił wiele 
czynki swoje. * Mat. 3, 6, 


ludu, mówiąc: że niesą,* bo. 
gami ci, co rękami zrobieni. 
19. I wielu z tych, którzy | 52.207, Mo 30,4 5% 6 Alia 
się czarnoksięstwem: zajmo- 
wali, zniósłszy księgi, spalili 
je wobec wszystkich, a obli- 


27. Tedy obawiać się nam 
potrzeba, żeby nietylko rze- 
czywszy cenę ich, znaleźli, 
że były warte na, srebro 


miosło nasze hie poszło w 

poniewierkę, ale, żeby i świą- 

tynia wielkićj bogini Dyjany 

pięćdziesiat tysięcy. za nie poczytaną nie była, a- 
20. Tak potężnie rosło * 

slowo Pańskie i wzmacniało 

sig. * Izaj. 55,11. Dzie, 6, 7. r. 12, 24, 


żeby nie był poniżony maje- 
stat tój, którą czci cała Azyja 
21. A gdy się to. dokonało, 
postanowił Paweł w. duchu, 


i świat cały. 
28. A usłyszawszy to, 1 bę: 
aby prz eszedłszy Macedoniję 
1 Achaję, pójść do Jerozoli- 


Zagię 
zburzeni 


dac pełni gniewu, krzyknęli 
mówiąc: wielka jest Dyjana 
Efezyjska! 


| 
| 


sm ha. | ście ty żów, którzy nie 
inon „ślnie „ * A rystarcha, | ście ty ch rr hi i B AE 
je d szy Gaja r towarzy- | s& anı święto 8! AaCZCA nl, = 41 
są gdońCZY KO Baest 4. r.7,2. | pluźniercami bogimm waszej. 
7 ać TĄ A, A . | bie. W . A emetrylusz 
gów Paw i _ Paweł chciał | 85. Jeśli więc De vj 
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_ welno Po całóm | pei ya nie skwapliwi 

99. | było I zania, i wpadli | poi > jem przywiedli- 
Pe „ię pamit an plac, po- | 37. Albowiem przywi 


- «i którzy z nim sa rzemie- 
30. ARE ży lud, nie dopu- i Gi, Bi ARE Ani A 
„ejść ME jowie ślnicy, mające prz Ba 
li mu pat órzy też ze star- | mu, to odbywają SĘ BASY LR 
! Azyjskićj; będąc mu wielkorządcy, nieca%e jedn 
gy2 , Aa posłali do nie- dru gich oska! ża a. mas 
ZOE y ? by się nieuda- | 39. Jeśli zaś wam o co in € 
3 go idzie, rozstrzygnie się to 
-dni taka drudzy | w zgromadzeniu po. : 
2... rezyczeli; albowiem 40. Albowiem trzeba się o- 
ara zeniu było | bawiać, abyśmy oskarżeni nie 
i wieksza część | byli o rozruch dzisiejszy, 


e. dialas Po €0 się ze- | gdyż niemasz żadnej przy- 
R AA czyny, którabyśmy mogü u- 
brat. . 1 


A z owego tłumu wy- | sprawiedliwić nasze zbiego- 

p o U 4 cj ps R! = WY” * FF TT 

| Aleksandra, kiedy go | wisko. A to pow ledziawszy, 
M a naprzód pchali; Ale- | rozpuścił zgromadzenie. 

A) 4 akinaws ka z 

psmder zaś skinawszy Tę i ROZDZIAŁ XX. 

chciał się tłomaczyć Przed | r podróż Pawła do Filippi, 1-6. H. Wy- 


padki w Troadzie, 7—16. III. Mowa poże- 
ludem. gnalna do starszych z Efezu, 17—38. 


31. Ale gdy poznali, że był ĄGPY rozruch ustał, przy- 
Żydem, powstał jeden głos | £ wolawszy Pawel u- 
od wszystkich, prawie przez czniów, i z nimi się pożegna- 
dwie godziny krzyczących : wszy, wyszedł stamtąd, żeby 
wielka jest Dyjana Młezyj- | udać się * do Macedonii. ` 
ska! k OPYMOM S$ 
85. Tedy pisarz uśmierzy- | 2. A przeszedłszy owe krai- 
wszy tłum, rzekł : mężowie | ny i upomniawszy ich w wie- 
Kiezyjscy! i któż z ludzi I: słowach, przyszedł do 
nie wie, że miasto Efez | Grecyi. 
uwielbia wielkab boginię | 3. I zabawił tam trzy mie- 
Jiany, i obrazu, z nieba | siace, a że nań Zydzi zasadz- 
spadiym ? kę uczynili, gdy miał pły- 
36. A ponieważ się temu | nać do Syryi, postanowił po- 
nikt sprzeciwić mie może, | wrócić przez Macedonije. 
"ma więc, żebyście się| 4. I towarzyszył mu aż 


PE EO 
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do Azyi Sopater Bereeńczyk, 
a z Tessalończyków * Ary- 
starch i Sekund i Gajusz 


Derbeńczyk i Tymoteusz ; 
* Dzie. 10, 29. r. 27, Ż. 


5. Zi Azyjanów zaś Tychik i | 


Trofim, ci poszedłszy na- 
przód, czekali na nas w Troa- 
dzie. 

_6. A my po dniach przaśni- 

ków odpłynęliśmy z Filippi, 

i przybyliśmy do nich do 

Troady dnia piątego, gdzie- 

śmy przepędzili dni siedem. 

TI. 7. Tedy pierwszy dzień 
po sabacie, gdy się uczniowie 
zgromadzili na łamanie * chle- 
ba, Paweł rozmawiał z nimi, 
majac oddalić się nazajutrz, 
i przeciągnał mowę aż do 
północy. * Dzie. 2, 42. 

8. A było wiele lamp w sali, 
gdzie byli zgromadzeni. 

9. A pewien młodzieniec 
imieniem Eutych siedząc na 
oknie, będąc ciężkim snem 
zdjęty, gdy Paweł tak długo 
mówił, snem zmorzony spadł 
na dół z trzeciego piętra, 1 po- 
dniesiony został nieżywy. 

10. A Paweł zszedłszy na 
dół, przypadł nań, i obją- 
wszy go, rzekł: nie trwóżcie 
się, bo dusza jego jest w nim. 

11. A wróciwszy na górę, 
iamał chleb i jadł, i rozma- 
wiał z nimi długo aż do świtu; 
potóm odszedł. 
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| wprzód do okret 
się do Assus, aby 
|brać Pawła; al 
był postanowił, 
sam 1ść pieszo. 
14. A gdy się z nami zs 
w Assus, zabrawszy o > 


1, puścilię 


A M 
Owiem tal 
aa 
JĘĆ 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


zed} 
bylismy do Mityleny 
15. A stamtad odplyn; | 
następnego dnia przy Wszy, 
NI PAM ch ybyliśm 
naprzeciw Chijos, a na dmo 
dzień przypłynęliśmy do 
ŁU 1 zabawiwszy w Tr 
jum, nazajutrz prz 
doend ada DAD 
16. Albowiem Paweł posta 
nowił był minąć Efez, gp, 
mu nie przyszło tracić cząsy 
w Azyi, spieszył się bowiem 
aby jeśli można na dzień 
Światek być w Jerozolimie, 
III. 17. Tedy z Miletu po. 
sławszy do Efezu, - przyzwal 
do siebie starszych zboru; 
18. A gdy przyszli do niego, 


rzekł im : wy wiecie od pier- 


Na. 
ogil. 
1Smy 


12. I przyprowadzili owego 
chłopca żywego, i byli nie- 
maio pocieszeni. 


13. A my  przyszedłszy | 


wszego dnia, któregom przy. 
szedł * do Azyi, jako z wami 
cały ten czas byłem. 7%. 

19. Służąc Panu z wszelka 
pokora wśród wielu lez i 
pokus, które na mię przy: 
chodziły z zasadzek Źydo- 
wskich. 

20. Jako się nie uchylałem 
od niczego, co było pożyte- 
czne, abym wam tego mè 
miał oznajmić, i nie uczyć 
was publicznie i po domach, 

21. Dając świadectwo i y- 
dom i Grekom o nawróceniu 
się do * Boga, i o wierze 


80, Przy, | 
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| którzy trzody oszczedzać nie 
Jezusa Chry- | którzy J «5 Piotr. 2, 1. 
ego, 


O AP ZANA peaca LA 
a teraz J2 bedac | 30. I z pomiędzy was sū- 
JB” jet” 4 3% „h 4% stana mężow 
80,9, A. oto, hem, idę do Je- | mych * powstaną 1 G y 
j» U 4 © b . 7 2 r rr ATY H A 43/4 w SEIC = 
DY due “edzac, co mię | mówiący 3 zeczy przewroti 
AA ay pie We aby uczniów poelągnąć Za 80- 
„ogó! "rk 4 Moze. ję” aE =- «j Jan. 2,19. 
pors e Duel Święty | ba. . 
zadu Or Jezy, pO- | 31. Przetoż czuwajcie, po- 
33. +J 1 * świadczy, PO” | - Z lasów 
miastać c więzienie 1| mnac żem przez trzy ALB W 
0 1 gł że mnie e $y, 21 sd ć = z ste 7 <ey | 
wadah a oP: | NOGYĘWE dnie nie przestawa: 
„ask nA ja o nie nie | napominać ze łzami każdego 
4 ZA T7 a y . kj 
24. W nie jest mitak drogie | z was. ; 
dbam, |. byleb tylko * | 39. A teraz bracia! poru- 
1 j jk = zh 21 faak 
yoe ZA dokonał Z rado- |ezam was Bogu1 słowu lask 
biegu. ` osługi, + którą Wzią- | jego, który ma moc zbudo- 
soit, P Pana Jezusa, żeby | wać i dać wam dziedzictwo 
lem n zyć 0 Fwangielii łaski | między wszystkimi poświęco- 
gwiadć 47. tGal.1,12. Tyt. 1,8. AE 
ŚWIAĆ gym. 4, 7- | nymi. i j 
po. y teraz oto ja wiem, że | 33. Srebra, * ani złota, anı 
10) « 4 A . s e sy= = 7 e Je 
sA wiecéj nie bedziecie oglą- | szaty od nikogo nie poźąda- 
w U . SZV- *1 Kor. 4,12. 2 Kor, 11,7. r. 12,13. 
J“. p licza mojego Wy WSZJ- | łem. 
Jali oblicza mo, 


których przecho- | 34, Owszem * sami wiecie, 
królestwo | że potrzebom moim i tych, 
którzy są ze mną, służyły te 
ręce. 1 Kor. 4,12. 1 Tess.2,9. 2 Tess. 3, 8. 
35. We wszystkićm okaza- 


0-2 
SC, wśród 
dziłem, głosząc 


Boże. viba ; 
26. Przetoż świadczę Slę 


przed wami dnia dzisiejszego, 


żem jest * CERA o SER łem wam, że tak pracująe, 
c am. 12, 5. am. 3, 3 4 à z 
wszystkich. “as. Ezech. 3s, 0 słabych wspierać należy, 1 pa- 


27 Albowiem nie uchyla- 
lem się, żebym wam nie miał 
oznajmić wszelkiego posta- 
nowienia Bożego. 

28. Miejcież tedy pieczę o 
sobie samych, i o całćj trzo- 
dzie, w której was Duc 
Święty postanowił  bisku- 
pami, abyście paśli zbór 
Boga, własną jego krwia na- 
byty. s 


miętać na słowa Pana Jezusa, 
jako sam rzekł : Więcój bżo- 
gosławioną rzeczą jest dawać 
niżeli brać. 
36. A to powiedziawszy, 
adl na kolana * swe, 1 mo- 
dlił się z nimi wszystkimi. 


* Dzie. 21, 5. 
37. I powstał płacz wielki 
pomiędzy wszystkimi I rzuca- 
20. Boć 3 FM jąc się Pawłowi na szyję, €a- 
Ss 0ć ja to wiem, że po | łowali go, 
sd mojen wnijdą mię-| 38. Zasmuceni nadewszy- 
J was * wiley drapieżni, | stko słowami, które wyrzekł, 
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że już więcćj nie bedą ogla- 
dać oblicza jego. I odpro- 
wadzi go do okrętu. 
ROZDZIAŁ XXI. 
Podróż Pawła do Jerozolimy, 1—9. IL. 


III. Przy- 
awła do Jerozolimy, 15—20. Wzbu- 


rzenie = A przeciw niemu ı uwięzienie 

SO, 2740. 

Ą GDY się stało, żeśmy od- 
*- jechali, rozstawszy się z ni- 
mi, prosto jadac, przyjecha- 
hnśmy do Kosu, a nazajutrz 
do Rodosu, a stamtad do Pa- 
taty, 

2. I znalazłszy okręt, któ- 
ry miał płynąć do Fenicyi, 
wsiadłszy nań, odpłynęliśmy. 
3. A gdy się nam- ukazał 
Jypr, tedy zostawiwszy go 
po lewej stronie, płynęliśmy 
do Syryi, i przypłyneliśmy 
do Tyru; albowiem tam z 
okretu towary składać miano. 
4, A zmalazłszy uczniów, 
pozostaliśmy tam przez dni 
siedem ; a ci mówili Pawłowi 
* przez Ducha, aby nie cho- 
dził do Jerozolimy. *Pzie-?% 28. 
5. Ale sdyśmy przemieszka- 
li oùe dni, wyszedłszy, szli- 
śmy,itowarzyszyli nam wszy- 
scy z żonami i dziećmi aż za 
miasto, i uklęknawszy * na 
wybrzeżu, modliliśmy się. 


1 


6. A pożegnawszy się jedni 


z Tyru, przypłynęliśmy do 


TOLSKIE, XXI, 
8. A nazajuty 


7 Z Wysg 
my, którzyśm yz PE Zedlin 


I tyr} 
Wi 


li, przyszliśmy do : 
wszedłszy.do domu Taare, 
Ewangielisty, jedn 
| wych siedmiu, ` 
niego. 


-orokował 
! gdyśmy tam 
niemało: dni pozostali 5, 
szedł z Judei prorok RER 
* imieniem Asab. "zion. atb 

11. Ten przyszedłszy 
nas, i wziąwszy pas Pawłą; 
zwiazawszy sobie ręce i nogj 
rzekł: to mówi Duch Swie. 
ty: Męża, którego jest p 


ten, tak zwiążą w Jerozoji. | 


mie Zydzi, i podadzą go y 
ręce pogan. 

12. A gdyśmy to usłyszeli, 
prosiliśmy i my i miejscowi, 
aby nie szedł do J erozolimy, 

18. Tedy odpowiedział Pą. 
weł: cóż czynicie, płacząc i 
trapiac serce moje? Albo. 
wiem * ja gotów jestem nie 
tylko być związanym, alei 
umrzeć w Jerozolimie dla 
imienia Pana Jezusa.” 77% 
14. A gdy się nie dał nakło- 
nić, daliśmy pokój, mówiąc: 


»Dzto, żh, o, | niech się dzieje wola Pańska. 


III. 15. A po tych dniach 


z drugimi, weszliśmy na o- | przygotowawszy się do po- 
kret, a oni wrócili do domu. | dróży, poszliśmy do Jerozo- 
7. A my odbywszy żegluge | limy. PoS 


16. A szli z nami i niektó- 


Ptolemaidy, a pozdrowiwszy | rzy uczniowie z Cezare 
braci, pozostaliśmy u- nich | prowadząc z soba niejakiego 
przez dzień jeden. Mnazona z Cypru, dawnego 


APOSTOLSKIE, XXI. 25: 
aa me Gisah 
, rzyli 7 pogan, myśmy pisai, 
è = kac ć s 
stanowlac, aby nic tego ni 
DU re m A1- | p kie 
j „przyszli do | zachowywali, tylko, m. - 
Jlyśmy PW. mia | wystrzegali tego, Co jest o- 
J 1a pas bracia J > leri 
mile nas | farowane * bałwanom, 1 KTW1, 
| i rzeczy zadławionych,1 wsze- 
| ” 


* Dzie. 15, 20, 29. 


DZIEJE 
+0 my gospo- 
zm i mgióli: 
dr. A B 
| pozom]? 
v A ALE QF „dł Z 
„oger 2 atrz WSsZzeł å ; 
p A pagaj ipa odzie | teczeństwa. 7 4 
; Pawel do J W. si zeszli. | 26. Tedy Paweł wziąwszy z 
ami £2 ogey starsi ZESZA. M A. 
i yi W Szy ozdrowiWSZy, soba owych mężów, 1 a : 
z 70 ar 10 JAL u v < f = Z . 7, g a Z nim 8 
9. Jar im wszystko | jutrz oczyściwszy A e 
rozpo wiedza co Bóg uczynił | wszedł do świątyni, E |. 
L 3 e j . ? s Ee Da 
PoE > mni przez słu- dając wypełmieme dm 0 
i AR i czyszczenia, aż Za eco Z 
ich przyniesiona będzie ota- 
nich I ; * 4 Moj. 6, 13. 


ra. 
TV. 27. A gdy się siedem 


` 


oni usłyszawszy, 


20. AE Wy 
„galili Pana I rzekli m 
AE bracie ! jak wiele 


widzisz, cy Żydów, którzy u- | dni wypełnić miało, niektó- 
jest tysIęC) ci wszyscy Sq | TZy Żydzi z Azyi, ujrzawszy 


wierzyli ; 
cor iwy™® 
g ) 


u. A 000 
w Ale o tobie powzięli 


wiadomość, że UCZYSZ pupa 
stwa od Mojżeszawszystkie 
Żydów, którzy. są Ra 
poganami, MÓWIĄC, żeby nie 
obrzezywali dziatek, i nie za- 
chowywali zwyczajów. 
99, Cóż tedy ? Lud musi się 
zejść koniecznie : bo usłyszą, 
żeś przyszedł. 

23. A przeto uczyń to, co 
ci powiemy : mamy tu czte- 
rech mężów, którzy * ślub u- 


go w świątyni, wzburzyli 
wszystek lud i rzucili się na 
niego, i 
28. Wołając : mężowie Izra- 
elscy, pomóżcie! Oto jest 
człowiek, który przeciwko 
ludowii zakonowi i miejscu 
temu wszystkich wszędzie 
naucza, nadto jeszcze i Gre- 
ków wprowadził do świątyni, 
i splugawił to miejsce świę- 
te. 
29. (Albowiem widzieli 
przedtóm z nim w mieście 
Trofima z Efezu, o którym 
czynili; 503,7 »% śMoj.6,18. | mniemali, że go Pawel wpro- 
24. Tych wziąwszy, oczyść | wadził do świątyni.) - 
się z nimi i ponieś wydatki za | 80. I wzburzyło się całe 
nich, aby ostrzygli głowy ; a | miastoi zbiegł się lud ; a poj- 
poznają wszyscy, że to, eo o | mawszy Pawła, wywlekli go 
tobie słyszeli, nie nie jest, |ze świątyni, i natychmiast 
ale ei ty sam chodzisz, prze- | zamknięto drzwi. 
*egając zakonu. 81. A gdy chcieli go zabić, 
9. A otych, którzy uwie- | dano znać dowódzey roty, 


miłośnikami Za- 
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sw. | DZIEJE APOSTOLSKIE, XXII, 257 
że się wzburzyła cała Jero- | nał ręką na Inq ! c: | Wstań, i ij się, i j 
SRA Só Q Sh DR A oa qgaulu ! Saulu! czemu | Wstań, i ochrzcij się, i obmyj 
i > : e nelkje „on jo: > EPT | erzechy swoj zywa i 
; r via GUN N A „pi j esz | grzechy swoje, wzywając i- 
32. Który zaraz wziąwszy | przemówił do ni M lczen ch p zośladu Ipowiedział : mittis Pańskiegc J4 n 
z soba Żołnierzy i setników, | ku Hebrajskim „4 Więzy | Fa A jm oP, y | amea ie 
E ET SEN i ajskim, mówią lezy, 8. aoga Panie? I rzekł | 17. I stało się potóm, gdy 
SZ, 20 en. e l oT] - A 3.44 č ADR 2 
! . y O AO RA OIRIE ROZDZIA? A kto Jo Jam jest Jezus | wróciłem * do Jerozolimy, i 
ujrzawszy dowódzcę 1 žo. I. MowaPawła do ludu 1. XXII do ać ki. którego ty prze- | modliłem się w świątyni, żem 
rzy, przestali bić Pawła. tki, 22—30. WEW. M Ligą, Nazarele*> był w zachwyceniu. * Dzie. 9, 26. 
>% FKA rz (2 7i 1 + r} "Sky, p 1 SZ. s | Ę ð M e s j £4 =- 
33. Tedy dow garoa pre MEZOWIR bracia į o gladuje którzy byli ze mną, | 18. I widziałem go mówią- 
ży wszy Się, Role „go cazal wie ! Sluchajcie 0% | 9. e ek widzieli światłość | cego do mnie: śpiesz się, i 
związać dwoma łańcuchami 1 | przed wami obrony, nojęj | p kali się, ale głosu tego, | wynijdź prędko z Jerozolimy, 
+ D0 e C s j 


wypytywał się, kto on jest i | 
co zrobił? 


34. A jedni tak, drudzy 


2. A gdy usłyszeli x Poe mną mówił, nie sły- | ponieważ świadectwa twego 
nich przemawia w <> W BO. po IREZZEE 


Hebrajskim, jeszcze „gk e rzekłem : cóż uczynię, 19. A'jam rzekł: Panie! o- 


inaczój między ludem wołali; | się uciszyli. I rzekł. e | „7 A Pan rzekł do mnie: | ni sami wiedzą, * żem ja po- 
a gdy się nic pewnego dla| 8, Jam jest Żyd *u i 4 p: idź do Damaszku, a | dawał do więzienia, i bił w 
f . q_ + ORA . 7 R Jo ro j WS , X . zę > | RE zi KŻ - 
zgiełku dowiedzieć nie mógł, | ny w Tarsie Gylieviski l powiedzą ci 0 wszy bóżnicach tych, którzy wie- 
rozkazał prowadzić go do wychowany w pów Ee leez m co postanowiono, a- | rzyli w ciebie. „Pala, % 
7 7 TRIAN LE leścię dł a ea : e 
twierdzy. „ |nóg f Gramalijela, wyćwie u byś ty uczynił. 04 AAS 20. I gdy wylew ano krew 
35. A gdy był u schodów, | ny dostatecznie w 20. j, A gdym zaniewidział | Szczepana, świadka twojego, 


"_1- ost syg Fefiy- B zakoni l „8 e Ja ae pys s O z > 
Q © PA O: e Ó 4 . $ (U e « x a = 
musieli go nieść żołnierze z ojczystym, gorliwy miłośni | oł blasku światłości owćj, |jam też przy tém stał, ipo- 


powodu natarczywości ludu. | Boga, jak wy wszyscy dzić | bedac prowadzony za rękę |chwalałem zabicie jego, i 
36. Albowiem wiele ludu | jesteście. *? 5%. 1,2. Ë Dzie, rzez tych, którzy ze mną strzegłem odzienia tych, któ- 
szło za nim, wołając: zgładź |` 4, Który * te droo byli, przyszedłem do Dama- | rzy go zabijali. ox MAATE 
E * Dzie. 22, 22. j y ” te drogę prześlą. 21. I rzekł do mnie: idź; 
O: lat „ |dowałem aż na śmierć, wia szku. ATE z * Anec s s 
37. A gdy Paweł miał być | zae į ź 6, WIą. 12. A niejaki Ananijasz, * | boć ja cię * daleko do pogam 
5 żąc i podając do więzień i , n etnea (E Je." DZio.9,15. Gal. 1,15, 10. 1 Tym, 
wprowadzony do twierdzy, | mażów i niewiasty "BEGA mąż pobożny według zako- | poszię. 3/7 tym. ii.. 
rzekł do dowódzcy : czy wol- | %, 6, w. 1 Kor. 15,9. Ga. B.irymiiy. | 20, majacy Świadectwo od | II. 22. A słuchali go aż do 
no mi mówić do ciebie? A | 5. Jak mi tego i najwyższy | wszystkich Żydów tam mie- | tego słowa, i podnieśli głos 
on rzekł : umiesz po Grecku ? | kapłan jest świadkiem, i cala 


pi k Oy h * Dzie. 0, 10. 41 Aa71 A ł dź S 
szkajacych, swój, mówiąc: zgładź z zie- 
38. Nie jesteś więc owym * | starszyzna, od których też 13. Przyszedłszy do mnie i | mi * takiego ; bo nie słuszna, 


| 


Bgipcyjaninem, który przed | listy wziąwszy do braci, uda- przystąpiwszy, -rzekł mi: aby miał żyć basSpog ah 
temi dniami uczynił rozruch, | łem się do Damaszku, aby i Saulu bracie,przejrzyj! Ijam 23. A gdy oni wrzeszczeli 1 
i wyprowadził na puszczę tych, którzy tam byli, zwię tćjże godziny wejrzał nań. * | zrzucali odzienie i proch ci- 


14. A on rzekł: Bóg ojców | skali w powietrze, 

naszych obrał cię, abyś po- | 24. Rozkazał go dowódzea 

znał wolę jego, i żebyś oglą- | prowadzić do twierdzy, mó- 

dał owego sprawiedliwego, i | wiac, aby pod biczami badano 

słyszał głos z ust jego. go dla dowiedzenia się, z Ja- 
15. Albowiem będziesz mu | kićj przyczyny tak nań wo- 

wiadkiem u wszystkich lu- | łano. 

za tego, coświdział i słyszał. | 25. A gdy go rozciągnięto, 
„teraz czegoż zwlekasz? | dla biczowania, rzekł Paweł 


cztery tysiące skrytobójców ? | zawszy przyprowadzić do Je- 
39. A Paweł rzekł 3 a rozolimy na ukaranie. f 
Zyd z Tarsu, * obywatel nie- 6. T stało Ple 46 gdym sę 
pośledniego miasta w Qyli. | Udał i przybBżał do Ia 
cji; przetoż proszę cię, po- szku o południu, zaa. 
zwól mi mówić do ludu. garnęła mię światłość wielk 
40. A * Dzie. 9,11. r.22,3. |Z nieba. Pr. 
1 gdy ten pozwolił, Pa- | 7. I upadłem na ziemę,! 
weź stojąc na schodach, ski- | usłyszałem głos mówiący © 


ł 
5 
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do setnika, który tuż stał: 
ezy- wolno wam. Rzymianina 
ito bez sądu biczować ? 


26. Co usłyszawszy: setnik, | 


przystąpiwszy do dowódzey, 
powiedział mu, mówiąc: 
patrz; co zamierzasz uczynić ; 
albowiem człowiek ten jest 
Rzymianinem. 

27. A przystapiwszy dowódz- 
ca, rzekł mu: powiedz mi, 
czyś ty Rzymianin? A or 
rzekł: tak jest. 

28. I odpowiedział dowódz- 
ca: iam za wielką sumę to 
obywatelstwo otrzymał. A 
Paweł rzekł: a jam się w 
nióm urodził, 

29. A wnet odstąpili od nie- 
go ci, którzy go mieli badać, 
I dowódzca się uląkł, dowie- 
dziawszy się, żejest Rzymia- 
ninem, a on go każał związać. 

30. A tak nazajurz chcąc 
się: z pewnością dowiedzieć, 
ocooskarżają go Zydzi, uwol- 
nił go z więzów, i rozkazał 
się zejść przedniejszym ka- 
płanom i eałćj :ieh Radzie, a 
wyprowadziwszy: Pawła, sta- 
wił go przed nimi. 

"ROZDZIAŁ XXIII. 

i Pawel przed Najwyższa Radą w Jerozo= 
limie, 1—11. IL. Zamąch przeciw niemu, 


12—%4. III. Odesłanie Pawła do Cezarei, 
` 22—85.. 


Ą PAWEŁ spojrzawszy na 
oną Radę rzekł: mężo- 
wie bracia! ja z: całóm do- 


bróm. * sumieniem: postępo- | 


wałem przed Bogiem aż do 
dnia tego.. * Dzie, 24, 16. 
2, Tedy Ananijasz najwyż- 
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szy. kapłan, rozkazał 
którzy przy nim stali 
ej 


ym, 
| go'po.gebie; „Ró 22, 24. Jor, y AŚ 


Jan. 158, È 

3. Tedy rzekł Paweł dy. : 
|go: uderzy cię: Bóg O NI. 
pobielana | i ty * słedni 3 
| by mię sadzić według zak % 
a rozkazujesz mie bić „a Ś 
ciwkozakonowi? “s ala 
4. A ci, którzy tam stali 
rzekli: Najwyższemu ka mi 
nowi Bożemu zloraec l k 
5. I rzekł Pawel: nie w 
działem, bracia! że jest i 
wyższym kapłanem ; bo R 
pisano : "Książęciu ludu swe. 
go * złorzeczyć nie będziesz, 


*2 Moja22, 98 


ży 0. 


6. A: poznawszy Paweł, żę 
jedna część jest Sadueeuszów 
a druga. Faryzeuszów, zawo. 
łał w onćj Radzie: mężowie 
bracia! jam jest. Faryzeusz, 
* syn Faryzeusza ; o nadzie. 
je 1 o powstanie t umarłych 
mię tu dziś sądzą. | 

*Dzie.26,5. Til. 3,5. t Dzie, 4,31. 

7. A gdy to. powiedział, 


wszczął się rozruch między 


Faryzeuszami i Saducęusza- 
mi, i rozdwoiło się zgroma- 
dzenie, 

8. Albowiem * Saduceusze 
mówia, że niemasz zmar 
twychwstania, ani Anioła, am 
Ducha; a Faryzeusze wyma- 


*'Mab. 22, =9- 
Mar. 12, 1%. 


je jedno i drugie. 
suk. 20, 27. 

9. Wszcezał się: tedy krzyk 
wielki. I powstawszy ucz- 
ni w Piśmie ze strony Fary- 
zeuszów, spierali się Mowi 
nie złego * nie: znajdujemi 


CALEL. Z 
OLBKIE; oy o tem 
pzIEJ® ae | twiefdZy> oznajinił 
„asd ABL | PZ zy? a 
aup i My, | Pawłowi" pawel przy woja 

a czlow odział bia 17. Teay Ź setnikÓW: 
wi 00 PO MY przeciw ć" WSZY jedneg 14 tego mał o- 

POCOO 8 rad 
Dat „ie WOS pł. 5 „jeklzaprowaco zy, bo pów 
pos „ch stał | FZ Jowódzey; 

Bog dy się pozwu” do| dziedc? do c: I 

AB wieją 7 alcas A GS aail © 
N a obawa la miedzy O 0a shy wziąwszy AE 
pić!” & kazał ; £ dowódzcy 3 
„AdZCA i ZAL all, k = > adził do + b. <WENJ 
R nio. roas laghi WI- | aD pawel. więzień, PO, 
Bd, 209 i ehg zdaj TAE” . sosik aDJB" 
1015 ty a iĆ / > rosi 7 
m go 2 POTE o | golawscy Mil do ciebie tego 
po do twier cj sta przyprowadzi c Tae Tó 
i A pastępnój = an, młodzieńca, ktory "e" 

E viedzieć. . 
qwsZy [> Pawle poy zĄ Iæ- 
Bd. miej OBA łożjł o| 19. Tedy dowódzea wa z 
yeg DOWIEM SW, + way go za rękę, 1 Usu$ 
jako Jorozolimie, tak masz UZ trone, pytał go : CÓŻ 
gniew. y Rzymie: 18.9. | WSZY na stronę; EE. 
syiadczyć © dzień nastał, | to masz mi R a iH 
TL 12. A; 547 i 20. A on rzekł: postanowi: 


„dłszy się 
rszedlszy SIę I 
dów, związali SIę klątwą, mó 

, 


wiae : Ż0 ani jesć ani m 
pip póki Pawia meza a 
13. A było ich więcej niz 
aterdziestu, którzy to sprzy- 
sjeżenie uczynili. 
14, (i przyszedlszy do prze- 
niejszych kapłanów, 1 do 
starszych, rzekli: związali- 
śny się klątwą, że niczego nie 
skosztujemy, póki nie zabije- 
my Pawła. | 
lb. Przetoż wy teraz lą- 
mie z Rada zawiadomijcie 
dowódzcę, aby go jutro przy- 
poradził do was, jakobyście 
a dokladnićj rozpoznać 
Eh | o my, pierwćj 
„ar 2o ię gotowi je- 
M der A 
niec pzy ustyszał SIostrze- 
Pyszedł „ 0) zasadzce, 
a wszedłszy do 


Żydzi prosić celę, abyś jutro 
wyprowadził Pawła przed 


say 
Radę, jakoby chaei do- 
kładnićj się wywiedzićć o 
nim 


21. Ale ty nie słuchaj ich; 
bo się nań nasadziło więcćj 
niż czterdziestu mężów, któ- 
rzy się klatwa związali, iż nie 
będą ani jeść ani pić, póki go 
nie zabiją ; 1 teraz są gotowi, 
czekając twojego  przyrze- 
czenia. 

IH. 22. Tedy dowódzea od- 
e owego młodzieńca, na- 
po a żeby nikomu 

e powiadał, iż mu to J 
mił. ; oznaąj- 

23. A zawoł 
a awoławszy dwuch z 

„uęczy setników, rzekł: 
aa a cie dwustu żołnie. 
=) W droge RC RAWA 
nyc se eN Cezarei, ije- 
i emdziesięciu i 
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dwustu drabantów na trze- | 88. Którzy prz 
cia godzinę w nocy ; Cezarei i ŚR U Wsz 
24. Przygotować też bydlę- | roście, stawili ro dist a 
ta, aby wsadziwszy Pawła na | Pawła. Przed nim i 
nie, zdrowo go zaprowadzić | 84. A starosta 
do Feliksa, starosty ; wszy, spytał go, z jakże; TUL 
25. I napisał list téj treści: | JARIEJ Jest 
„26. Od Klaudyjusza Lizy- | że z Cylicyi, a. 
asza najzacniejszemu staro- | 35. Rzekł: i ; 
se Pelkoni; EA gdy ai śe Słuchąj 
27. Tego męża * pojmane- | I rozkazał go strzedz a 
go. przez Żydów, gdy już od | łacu Heroda. W Pa 
nich miał być zabity, przy- ROZDZIAŁ XXIV 
padłszy z rotą, wyrwałem go, | I. Skarga Żydów na Pawła przed Fani 
dowiedziawszy się, że jest E E Z WANIE Dal, 
ó f c 3 zieniu, 2-5 
Rzymianinem. A CKE PO pięciu dniach zjech ? 
28. A chcac dowiedzieć się najwyższy kapłan Ah 
przyczyny, dla którój * go | nijasz * ze starszymi i z Ter. 
skarżyli, wywiodłem go przed | tullem mówcą, którzy stanę. 
ich Radę ; *Dzie.22,0. |]j przed starosta przeciwko 
29. I znalazłem, że go o- | Pawłowi. * Dzie, 23, 2, 
skarżają w rzeczachtyczących | 2. A. gdy był przyzwany, 
się ich zakonu, lecz, że nie- | zaczał go oskarżać Tertul, 
masz żadnój winy, * dla któ- | mówiąc: 
rój byłby godzien śmierci al- | 3. Ześmy wielkiego pokoju 
bo więzienia. *77ie-%.%. r.%4. | przez ciebie dostapili, 1 że do- 
30. A gdy mi powiedziano | bre urządzenia zaprowadzone 
o zasadzce, którą mieli uczy- | zostały w tym narodzie z 
nić Żydzi na tego męża, na- | twojćj. przezorności, to za- 
tychmiast posłałem go do wszei wszędzie, najzacniejszy 


ciebie, odpowiedziawszy za- | Feliksie, z wszelką wdzię: 


razem  oskarżycielom, aby | cznością uznajemy. 

przed tobą mówili to, co ma- | 4. Lecz żebym ciebie zbyt 
ja przeciw niemu. Bądź | długo nie zatrzymywał, pro: 
zdrów. szę, abyś nas w dobroci swej 
31. Żołnierze tedy tak, jak | w krótkości posłuchał; 

im było rozkazano, wziawszy | 5. Albowiem znaleźliśmy, 

Pawła, prowadzili go nocą do | że ten człowiek jest zarazę, 

Antypatrydy. i wznieca „rozruch między 
32. A nazajutrz, zostawi- | wszystkimi Aydami po całym 

wszy jezdnych, aby z nim je- | świecie,ijest przywódzcą” se- 

chali, wrócili do twierdzy. kty Nazareńczyków.'?** a 
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ʻo też ważył splu- 


i sprawiedliwych i niespra- 


tyy SI ij R 

OWY at rego D 

, 4, świątynie” ETA wiedliwych, którego 1 oni 

aawió Tai poch vye kaja 

5 myte? | zego Za- | CZESAJĄ: : ADA 

mj dzić wedug wadę 16. I sam się o to pilnie s 

5 7 ag dowódzca staram, abym zawsze > 

opu: ‘zyļaszZ í ppkn aiga Ę 

ko Lecz Lizyjć „ielka siłą, U- nieskażone sumienie , prze 
dlszy Z “k naszy Bogiem i przed ludźmi. 5, 1. 

przys sł go z rak naszyć" ogiem 1 prze Be 4 
>. e oskarżycie- | 17. Apo WIEN p 


yjś szedłem, abym ike rż 
1€ e l GW muzn 
Jom jego P badając, bę- | rodowi swej Ape Ja: 
któreg” .* mógł dowiedzićć | ofiary. zad 
18. Sród tego znaleźli 
mię w świątyni oczyszczone- 
skarżamy:, / odzilii Żydzi, | go, a nie w tłumie lub w roz- 
Zgo . 50; $ 2 TE 
P ruchu, niektórzy Zydzi Z 
) dpo- A . * Dzie. 21, 27. 
TI. 10. Tedy Paweł odp Zyl, s m żę r 
odział gdy nań starosta 19. Którzy powinni by u 
JEM aby mówił: wiedząc, stanąć przed tobą 1 skarżyć, 
że ty od wielu lat jesteś Sę- | jeżeli co miel przeciwko 
dzia teg0 narodu, tem śmielćj mnie. 2 s 
w obronie swój MÓWIĆ będę. | 20. Albo ci oto, niech po- 
11. Gdyż ty możesz SIĘ do- wiedzą, czy znaleźli we mnie 
wiedzieć, że niemasz więcćj | jaką nieprawość, gdym stał 
jak dwanaście dni od: czasu, | przed Radą; 
Jakem przyszedł do Jerozo- | 21. Chyba dla tego jednego 
limy, aby ezczić Boga; | słowa, żem między nimi sto- 
12. I nie znaleźli mię ani w | jąc, zawołał: dla powstania * 
świątynirozmawiającego albo | umarłych, ja dziś jestem są- 
SRR lud, ani w bó- dzony przez was. * Dzie. 28, . 
ami ASA sito zd III. 22. A usłyszawszy to 
sad A 08% Err e80, | Feliks, odłożył sprawę ich, 
ę teraz oskarżają. . | dokładnićj znając tę drogę, i 
14. To jednak wyznaję ALEI mó A 
r ; Jẹ | rzekł: kiedy dowódzea Li- 
przed tobą, że według owćj . ; 
drosi, któ . -J | zyjasz przybędzie, rozpoznam 
5, ktora onı nazywają ż 
R askalnta kszo e | WARZĄSDZANA : 
żyją, tak wiebię ja ojczy- S = C 
stego Boga, wierze we 28. I rozkazał setnikowi 
wszystko, cokolwiek ješt na. strzedz * Pawła 1 dać mu 
pe w zakonie i w proro- ulgę, 1 nie wzbraniać nikomu 
1 x Z SEE jego, posługiwać 
„ Mając nadzieję mu, albo go odwiedzać. 
l ię w Bogu, * Dzie, 27, 8. r. 28,16, 
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24. A po kilku dniach przy- że P 
jechawszy Feliks z Druzylla, | w 
żoną swoją, która była Zy- | 
dówka, kazał zawołać Pawła, 
i słuchał go o wierze w| 
Chrystusa. 
25. A gdy onmówił o spra- 
wiedliwości, i o powściągłi- 
wości, i o sadzie przyszłym, | 


aweł zostaje poq 
H śię aż: i 0:9 Stra, 
wkrotce tam poi ; Sam 
5. Którzy EGNA, è 
ć c” Z WAS, inż 
Mogą, niechże razem „ Mówi, 
jeśli jest jaka winą Wi 
mężu, niechże nań kos m | 
ża 
6. A. „przebywszy tę 
więcćj jak dziesięć q MUCH 


| przyprowadzic. 
7. A. gdy on przyszedł ch. | 
stąpili. go Zydzi, którzy prz | 
szli z Jerozolimy, zo 
wiele 1 ciężkich skarg Kid 
ciwko Pawłowi, których do. 
wieść nie mogli; 
8.. Gdyż on się:* bronił, żę 
ani przeciwko zakonowi ży. 
dowskiemu, ani przeciwko 
świątyni, ani przeciwko ce. 
sarzowi nie nie obrazu, 
* Dzie. 24,12. r. 28,17. 
9. Ale Festus chcac sobie 
zjednać łaskę u Zydów, odpo- 


EF S O 5 ADA ni i 
= się Feliks 1 odpowie- | chał do Oeżarei, i PRA 
£ . a 7 7 | . y CUŻ, 
dział : na teraz odejdź, a gdy |zasiadłszy na sadzie jun 
zas upatrzę, każę cię zawo- | Cai: OAZA 


łać. 
26. A przytóm spodziewał | 
sie, że mu od Pawła dane | 
bedą pieniadze, aby go wy- | 
puścił ; dlatego też tém czę- 

'ścićj go wzywające do siebie, 
rozmawiał z nim. 

27. A po upływie dwuch lat, 
miał po sobie Feliks nastę- 

„pca, Porcyjusza Mestusa, a 

chcae sobie Feliks łaskę zje- 
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męża. | odwołał się do cesarza, Wy- 

18. Przeciw któremu sta- | dałem wyrok, aby był posta- 
hiwszy oskarżyciele, żadnej | ny. + Dzie. 23,9. 1.26, 31. 
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okrętem. kupę chrustu i nałożył na o- 

40. A odjawszy kotwice, | gień, wyszła gadzina dla go- 
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I. Czyny Pawła na Malcie, 1—0 
bycie do Rzymu, 11—16. III. OsowiedEi 
przez niego tam Eangielii, 17—31, zo 


A WYSZEDŁSZY cało, * 
dowiedzieli się, że Wy. 
spa ta nazywa się Malta, 


przychodzili, i byli uzdrawia- |; nie uczyniłem * prze- 
1i; . „.|eiwko ludowi 1 zwyczajom 
10. (i tedy wielką „cześć ojczystym, a jednak jako wię- 
mm okazywali, a gdyśmy od- | „jeg z J erozolimy zostałem 


i 2 . . - s © A 
płynąć mieli, nakładli, czego wydany w ręce Rzymian ; 
bylo potrzeba. * Dzie: 24, 28. r. 25, 8. 


IL 11. A po trzech miesią- | 18. Którzywybadawszy mię, 
cach puściliśmy się na okręcie | chcieli mię wypuścić dlatego, 
Aleksandryjskim z godłem | że we mnie żadnéj winy go- 
Dyjoskurów, który przezimo- | dnój śmierci nie było. 
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zmierzali do brzegu; — , | gadzinę wiszącą u ręki aj Syrakuz, pozostaliśmy tam | odwołać się do cesarza; nie 
41. Ale wpadłszy na * miej- | mówili jedni do drugich: trzy dni, i i ; 


sce, które miało z obu stron | pewnie ten człowiek jest Zar 
morze, osiedli z okrętem; i | bójca; któremu chociaż oca 
przód okrętu uwiązłszy po- | lał z morza, sprawiedliwość 
został nieruchomy, a tył roz- | żyć nie pozwala. 
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83. A nim rozedniało, upo- 
minał Paweł wszystkich, aby 
przyjęli, mówiąc: 
dzisiaj dzień czternasty, jak 
czekając zostajecie bez po- 
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by który wypł > Ażę, 
uciekł. p WP JMawszy ni 
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35. A to rzekłszy i wzią 
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rozłamawszy zaczął jeść. 


+1 Sam. 9.13. Mar. 6, 41. Jan.6,11. Rzym. 
14,6. 1 Kor. 10, 30. 1 Tym. 4,5. 
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„89. A gdy dzień nastał, nie 
poznali ziemi ; zatokę jednak 
jakaś spostrzegli, majaca wy- 
brzeże, do którego postano- 
wili, gdyby można, przybić z 
okrętem. 

40. A odjąwszy kotwice, 
spuścili w morze; i zwolni- 
wszy wiazania sterowe i po- 
dniósłszy żagiel pod wiatr, 
zmierzali do brzegu ; 

41. Ale wpadłszy na * miej- 
sce, które miało z obu stron 
morze, osiedli z okrętem; i 
przód okrętu uwiązłszy po- 
został nieruchomy, a tył roz- 


w okręcie dusz dwieście sie- 


8 


Pawła, powstrzymał ich Ì 
0 


Z1ęcią, i rozką. 


SPA y umieją py 
wać, pierwszym skocz”. 


wyjść na brzeg ; 
-| 44. A pozostałym jedn 
Im na c 
piwie okrętu. I 
stalo Slę, Że Wwszyse | 
wyszli na ląd, 0 7 cab 


ROZDZIAŁ XXVII 


I. Czyny Pawła na Malcie, 1—10. I 
bycie do Rzymu, 11—16. III. Opowia 
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dowiedzieli się, że wy. 
spa ta nazywa się Malta. 


3 * Dzie. 27, 20, 
2. Ale krajowcy okazali nam 


niezwykłą ludzkość; albo. 
wiem roznieciwszy ogień, 
przyjęli nas wszystkich z po- 
wodu padającego deszczu 1z 
powodu zimna. 

3. A gdy Paweł zgarnął byl 
kupę chrustu i nałożył na o- 
gień, wyszła gadzina dla go- 
raca, i przypięła się do ręki 
jego. s1 

4. A gdy krajowcy ujrzeli 
gadzinę wiszacą u ręki Jego, 
mówili jedni do drugich: 
pewnie ten człowiek jest 74 
bójca ; któremu chociaż oê 
lał z morza, sprawiedliwość 
żyć nie pozwala. 
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* otrząsnąwszy | dnia, gdy powstał wiatr po- 
on . » nie złego | łudniowy, nazajutrz przyby- 
ę W 087 o + Mark, 10,15: liśmy do Puteolów. 
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każdą duszę człowieka, który 
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i Grekowi. 
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względu na osobę. 
* 5 Moj. 10, 17. 2 Kron. 19, 7. Job 34, 19. 
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zakonu zgrzeszyli, bez zako- 
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rzeczy od stworzenia świata | czyzna z mężczyzną sromotę 
j popełniając i należną zapłatę 


WwW dziełach Jego rzeczy- ; 
wiście są widzialne, * to | błędu swego na sobie pono- 
SZAC. * 3 Moj, 18, 22. r. 20, 18. 


jest, wieczna jego moc i Bó- l 
28. A jak oni nie uważali 


stwo, na to, aby oni byli bez 
za potrzebne mieć poznanie 
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wiedliwienia o człowie- 
cze! który* kolwiek osądzasz ; 
albowiem za co drugiego F 
osadzasz, siebie samego osąd- 
msz, ponieważ tosamo czy- 
nisz, ty który osądżasz. 
* Mat. 7, 1. Luk. 6,37. 1 Kor. 4,5. t2 Sam. 12, 5. 
2. A wiemy, że sad Boga 
jest wedlug prawdy na tych 
tórzy czynia takie rzeczy. 
8. Czy mniemasz, o człowie- 
cze! który osadzasz tych, co 
m takie rzeczy, a sam je 
Juz, że ty ujdziesz sądu 
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15. Tak, więc ile to | skazitelnego Bog ale nię. pot rOgnY Ch ap otwarcy, lości twej iekobóć samemu | 
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= e +2 D rz 
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mienili prawdę Boga w kłam. Bog? , nie tylko sami to 
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w nićj jest objawioną z|stwo, i oddawali cześć i śmierci le i pochwalają tyc 8. Tym zaś którzy ze sprze- 
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Gal.3,11. Żyd. 10,38. 


. A * Rzym. 9, f . A 
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Boga, nieoddawali mu chwały | Bóg * umysłowi opacznemu, czynisz, że ty ujdziesz sadu 13. (Gdyż nie słuchacze za- 
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a rzyrodzeni i 
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l ) * 5 Moj. 10, 16. Jer.4,4, 5 ARE / kon jest poznanie grzechu. 
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samém miłosierdziu Božém zawisła, 4-8, PASTE » : í 

I1I. Żydy i pogany grzesznikami być, 4 €DBI r W cale nie : bośmy | zakon iz prorocy i; Baym., 17. 
ji £ : 5 . 5 > Filip. 3.9. 
22. Który mówisz, żeby nie 


pisma świętego dowodzi, 9—18. 1V. Poży- 
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Lb tek zakonu pokazawszy, 1-27. V, usym l Ba êm dowiedli, że Zygdzi |, 22 Sprawiedliwość, mówie. 
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28. Który się  chlubisz 
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konu Boga lżysz ? 

24. Albowiem imieniu Boga 
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wieni darmo z łaski jego 
przez odkupienie w Chrys- 
tusie Jezusie. nach 
25. Którego Bóg wystawił 
jako ofiarę  przebłagania 
przez wiarę we krwi jego, 
dla okazania sprawiedliwości 
swojey przez odpuszczenie 
przed tém popełnionych grze- 
, chów w cierpliwości Boga ; 
26. Dla okazania sprawied- 
liwości swojóy w teraźniey- 
szym czasie, na to, aby i sam 
był sprawiedliwy i uspra- | 
wiedliwiającym tego, który 
wierzy w Jezusa. 
27. Gdzieżtedy jest chluba? | 
Wyłączona jest. Przez jakiż 
zakon? Uczynków ? Nie, ale 
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wiedliwienia naszego. ` 


So „oZaniU. 
eobrze” m nie p 
71 £DO. n e . 
(lbowi sie obietnica 
albo nasieniu 
é * dziedzicem 


prawiedli- 


rzez ZA- | 

j 

| 

| 

eW z 8 

świata, ale prz% "Ay oj. 15,18. | 
| 

| 

| 

| 


iT, oana OA 
14. Bo jeśli * C1, którzy są 


zzakonu, dziedzicami eaS 
' i je próżna = 
wara stala SIĘ DOO gas, 20. 
mica zniweczoną, 
15 Gdyż zakon sprawia | 
gniew ; albowiem gdzie Za- 
konu * niema, tam 1 prze- | 
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przystęp otrzymali wiarą * | tusa, przez któneg hy, | no wys rzez upa- | śmier atena zada 
Ao 7) . s Po . . 4 < JA f I ` SAW A 3 s EA s z > 
do tćj łaski, w któróy stoimy, | pojednanie otrzymaj y | Jemy zatem ja wszystkich | stus P sw ale Ojea, tak i my 
. + A . ONEJ | e \ t | 1Q 2 a + 1f > t Ć ać: i A 
i chlubimy + się nadzieią 12, Przetoż =% %0. po dnego Ń ad ku pote | przez an j * życia chodzili. 
:hwały Boga. 11010 4, Bfez.2, 18. | dneg «A PORop: R dek J“ „szedl SU w nowość >. 10. 1 Piotr. 4, 1, 2. 
cawaty boga. r.3, 12. tżyd.8,6 | danego człowieka 4 08 ję | dek l. nzysz - 


Ai $ zez Spra- 
ludzi P! tk tóż prze p a 
enit * . .ędnego na WSZ) 

zedł dar ku 


* Efez, 4, 24. Koloss, i ta 
5. Bo jeśli jeste 
wszczepiemi w po 2 
śmierei jego, tedy też 


3. A nie tylko to, ale się wszedł ną świat _ ST 
téż chlubimy z uciskami, wie- | grzech śmierć i 


Ć, i tak Przez | 
dząe, ze * ucisk rodzi cierpli- | wszystkich ludzi śmie. * 


śmy z nimi * 
dobieństwo 
bedzie- 


m2 geh U. t niu ŻYCIA. 387 z art- 
wość. TERS S] szła, ponieważ wsz sey PA s amiedliwiepin nieposku- my i w podobi P oee 7 
4. A cierpliwość doświad- | szyli. *LMoj. 5,6. 1 Rare. TA Bo a człowieka wychwstania. j. 3 Kor. e 
czenie, a doświadczenie na- | 18. Albowiem aż do zara | szeństwo A się grzesznymi *'| 6. Wiedząc, toże sta iay 
dzieje ; | grzech był ną świecie. „U wielu St osłuszeństwo jed- | ezłowiek razem z ię ERA 
(l 5. A nadzieja nie * za. | Srzech nie bywa oczy tak pak stanie się uspra- żowany został, aby śżobydkky 
II wodzi bo miłość Boga rozlana | gdy zakonu niema, 0%) nego WI mi. chu było zniszczone, Zeby" i 
AES ON | . zi „4. Esez "dw jedliwiony dla tego |..- wiecói nie służyli STze 
| JeSt w sercach naszych przez | 1 SMIErĆ pao | 97 A zakon Ə | już w ięcćj ) 
Ducha Świętego, który nam | wała od Adama aż do M oj. | 20. sł, aby się grzech roz- chowi; RZE 
MI jest dany. * Ps. 82, 10. Ps. 125, 1. ZESZA 1 nad tymi, którz ) nasta 4. gdzie zaś grzech SIĘ w. Bo kto umarł, uwolniony 
INU | 6. Albowiem Chrystus, gdy- Zgrzeszyli, na podobieństyy ski, Jaska bardziey ob- jest od grzechu: sa 
IM | śmy jeszcze byli* słabi, czasu | przestępstwa Adama, będą. ERA 8. Jeśliśmy tedy z * Chry- 
IM | własciwego umarł za bezboż- cego obrazem tego, który P Zeby jak grzech pano- 
il ) 


stusem umarli, wierzymy, że 
2. | téż razem zZ nim Żyć kęcziezy, 

yala przez sprawiedliwość Fi fead > Tan. aai? 

życiu wiecznemuprzez Je- | 9. W RLE ry i SĮ RR 

. . p 1 4 a ze cu Z; = W cn wie e 

możeby się kto umrzeć od. jeśli przez upadek jednego msa Chrystusa, Pananaszego. stawszy z mar F i ig i 
ważył. | wielu pomarło, daleko więcćj nie umiera; śmierć więcójna 

S. Lecz * okazuje Bóg 


* Efez. 2, 5,. Koloss. 2, 13, 


nych. miał przyjść, 
7. Boć ledwieby kto umarł | _15. Alenietak SIĘ MA z lasky 
jjak z upadkiem, albowiem 


wał ku śmierci, łaska pano- 
l = sprawiedliwego;zadobrego 


łaska Boga i dar obficie przez ROZDZIAŁ VI. 


. > s * Objaw. I, IS. 
nım nie panuje. 3 


miłość swoją ku nam, że gdy- | 
śmy jeszcze byli grzesznymi, 
Chrystus za nas umarł. 


* Jan. 3, 16. 1 Jan. 4,9. 
9. Tem bardziej będąc teraz 


usprawiedliwieni krwią jego, | 


łaskę jednego człowieka Je. 
zusa Chrystusa na, wieh 


| spłynęły. 


16. J dar nie jest taki, jak 
to, co przyszło przez jednego, 


I. Usprawiedliwieni Ww Chrystusie nie maią 
w grzechach trwać, ale w nowości żywota 
chodzić, 1, 2. II. Czego dowód: bierze od 
taiemnicy chrzts, 8—11. III. Ku świeto- 


10. Boże umarł, grzechowi 
raz umarł, że zaś żyje, żyje 
bliwości napomina. 12—18. EV. Grzechów 


Bogu. RE 
koniec a pożytek posłuszeństwa pokazuiąe, H Tak * é 7 1 wy uważ aj cile, 
19—28, ES: 


Hz siebie zaumarłych grzechowi 
OŻ tedy rzeczemy? ` Zo- | Siebie TENERE e 
OWE 4 ale za żyjacych Bogu w 
staniemyż w grzechu, aby Chrystusie Jezusie: Panu 
laska obfitowała ? ETTO SSSH, 
2. Bynajmniej! albowiem AE kie dobsnis ud 
umarłszy grzechowi, Jakże =. iai nę RLZ Ee" pe 
Jeszcze w nim żyć bę dziemy? | nuje grzech w smierte nem 
zyli nie wiecie. > g x | Ciele waszóm, abyście mu 
X E E F 
hi Wszyscy ochrzczeni w z mieli w poża 
» Tystusa Jezusa, w śmierć | UTwościach jego. M. 
Jego ochrzczeni jesteśmy? 13. I nie oddawajcie człon. 
al, 8. © Ę e A . A = 
8,27, Koloss. > 12, 1 Piotr. 8, 24, ków sworch ZA oręż niespra- 


który zgrzeszył. Albowiem 
sąd jest z jednego. upadku 
ku potępieniu, ale dar łaski 

z wielu upadków ku uspr- 
wiedliwieniu. 

17. Albowiem. jeśli upal- 
kiem jednego * śmierć za: 
panowała przez jednego, 

daleko więećj ci, którzy obi- 
też chluhs=" tość łaski i dar sprawiedli 
ež chlubimy Bogiem przez i wości przyjmują, w żyd 


będziemy zachowani przezeń 
ad gniewu. i 

10. Bo jeżeli będąc nieprzy- 
1aciołmi, zostaliśmy poje- 
dnani z Bogiem przez śmierć 
Syna: jego: tembardziej bę. 
dge pojednani, zachowani þe- 

emy. przez życie jego. 

11.: A nie tylko to; ale się 
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| niewolnikami 


ściewolniod 


Śtzęę] 
3 SPrawie 


mMm b E 
, . Jakiż ted 1 dliy "| 
żytek mieliście 


l Med 1 
nie teraz syst qoet | 


5 
S 
2; 
4 
A 
G 
SS 
gI 
© 
Z 
<2 


Bo koniec ich 
22. Lecz teraz ` leré, À: 


śm 
bę 
ARTE j 5 v 
boście nie pod zakonem, ale gami Bogą mące SZ) 
pod łaską. żytek swój ku ośnąci p 


15. Cóż?  Będziemyż grze- 
szyli, dlatego że jesteśmy 
nie pod zakonem, ale pod ] 
łaską? Bynajmniej! laski Boga jest ż sią ep 
16. Czyż nie wiecie, że | czne w Chrystusie Ja | 
kopni * się oddajecie jako | Panu Naszym. zmian. Zza 
sługi w posłuszeństwo, jes- („l adi] 
teście sługami ; tego kornik. r a ROA DZIAŁ VII, 
cie posłuszni ; czy to grze- Przykładem 0d małżeństwa yy WL N 
chu na śmierć, czy też 
posłuszeństwa na sprawiedli- 

wość ? * Jan. 8, 84, 2 Piotr. 2, 19. 

17. Ale chwała niech Dee ARM 
dzie Bogu, że wy którzyście (07YZ mie wiecie, bracia! 
byli niewolnikami grzechu, (bo mowię do tych którzy 
usłuchaliście z serca zasad | Zakon znają,) że zakon pi. 
tej nauki, którey zostaliście nuje nad człowiekiem, dopóki 
poddani, ten żyje? 

18. A będąc * uwolnieni od | 2: Albowiem zamężną jest 
grzechu, staliście się sługa. | niewiasta, do póki mąż żyje, 
mi sprawiedliwości. Związana jest z nim przez 

De 836. Gal.ś,1. 1Piotr.,1. | zakon; jeśli zaś mąż umrze 


19. Po ludzku mówię z | uwolniona jest od zakonu 
powodu słabości ciała wa- 


szego. Albowiem jakeście od- 
dawali członki swoje w służ- 
bę nieczystości i nieprawości 

u czynieniu nieprawości : 


I6CZYRiAKE ecen 
a koniec życie wieczne Ù 


23. Albowiem zapłatą 
grzech jest śmierć; a i żą 3 


e. 


) 


; (u Żywotowi 
17—20. VII. Poiedynek ducha i ciała opi. 
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iódł mię, i przez me 
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*| zanie, ZW 


6778. 
1 « 
ja moj : ił mie Piz a 
„ braCciw i za-| zabi mię. o; dała tod N 
| tak, mierceni 74 12. Tak więc zakon jest 
bo. teście Vy ło Chrystu- EA j przykazanie święte 
IER „oz ( z 7 sk: święty, oe 
gf); przez „eli do in- e auriedliwe i dobre. 
*0W1 I ąleżel! : qedliwe ht 2:8 
kone, AA nA, kosy jest | 1 spraw » Ps. 19,3. W PRZE 
s *róry WZ owoc | 13, Czy zatem dobre s awe 
„ego | j A, aby smy P Ga piah af o Bynajmniej : 
EA gu. jo. 1 fess.5,10-,. | się Śmiercią: PJ -n okazał 
gnosi BOS dyśmy DJli | Lecz grzech, aby się © jerć 
p albowiem. 6 ości grze- | grzechem, sprawił mi rm 36h 
"ciele, DA? przez ZAKON, | rzez dobre, żeby się 8 Be 
chów: rA w członkach | stał nader grzesznym prz 
j > dźiada - 


y y G r} . 
silme a owoc przynosi | przykazanie. 
e « 


śmierci. m jesteśmy uwol- 


g. Lecz 


trzy mani, ab 


rości litery. 
7. Cóż 


(zy zakon jest grzechem ? 
Bynajmniej ! J 


Jem grzec f , 
pozna ji m 
„akon; bo i o pożądliwoścć 


nie wiedziałbym gdyby za- 


14. Bo wiemy, iż Ak 
jest duchowy, alem ja ciele- 


Tig * orzechowi. 

: od zakonu, umariszy siy rapirea AA 
a którym bylismy 
śmy służyli w 
ci ducha, a nie w sta- 


* Izaj. 52, 3. 
15. Albowiem to, co czynię, 
nie rozumiem; bo mie to 
czynie, co chcę ale czego- 


l j robie 
tedy rzeczemy? | nienawidzę, to F 


16. A jeśli to co nie chcę, 
a nie inaczej | robię, przystaję na to że za- 
h, jak przez | kon, jest dobry. a 

17. Już tedy teraz nie ja 
to czynię, lecz grzech który 


kon nierzekł: Nie będziesz” | mieszka we mnie; 


, * Rzym. 3, 20. t 2 Moj. 20,17. 
pożądał. 5 Moj. 5, 2. 


8. Lecz grzech wziąwszy 
pochop przez przykazanie, 
sprawił we mnie wszelką 
pożądliwość; albowiem bez 
zakonu grzech jest mar- 


twy. 


9. Ja zaś żyłem niegdyś 
bez zakonu ; lecz gdy przy- 
szło przykazanie, grzech ożył, 


4 Jam umarł, 


„1. Tznalazło się, że to przy- 
tzanie, które miało 


Z 


-. Grzech 
Wszy pochóp 


Jwotowi, było mi ku śmierci. 
, bowiem wzia. 


| 18. Grdyż wiem, że nie mie- 
szka we mnie (to jest, w ciele 
moićm), * dobre; albowiem 
chęć leży we mnie, ale wy- 
konania tego, co dobre, nie 
znajduję. KARO 

19. Bo nie robię dobrego, 
które chcę ; ale to złe, któr- 
ego nie chcę, to czynię. 

20.. A jeśli ja robię to, czego 
nie chcę, już nie ja to czynię, 
ale grzech,* który mieszkawe 
mnie. ROW 

21. Zmayduię tedy zakon 
w sobie, że gdy cheę dobre 
czynić, złe leży we mnie. 


być ku 


przez przyka. 


a ASC mk O" ra- 
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22. Albowiem mam upodo- | 4. Aby Sprawied]; 
banie w zakonie * Boga {konu była wypełnię ść 
co do człowieka wewnętrz- | którzy nie według 


%*PDa1 © Y g 
nego. Pssi, % dzą, ale wedłue D ciałą ho. 
23. Lecz widzę innyzakon* | 5 sra s UChą, 
28. ę inny zakon 5. Albowiem, « p œ 
w członkach moich, walezący | według ciała, dbają Sy h, 
przeciw zakonowi umysłu | cielesne ; ale któr? O Bzęczę 
mego, i który mię poddaje | ług Ducha, o sk Są wej 
pod zakon grzechu, będacy | chowe. "10, W 
w członkach moich. * 95%. ai 


6. Gdyż upod 
24. Nedznyż ja człowiek! | sne jest ak oh 


Któż mię wybawi z tego ciała | banie Duchow 
śmierci ? pokóy, 

25. Dziękuję * Bogu przez 7. Grdyż rozum cielesny; 
Jezusa Chrystusa, Pana na- | nieprzyjazń przeciw Ba 
szego. Przetoż tedy ja sam | bo się zakonowi Bog. O% 
umysłem służę zakonowi | poddawa, ani tóż 
Boga, lecz ciałem zakonowi 
grzechu. *1 Kor.1, 4 


ROZDZIAŁ VIII. 


1. Niemasz żadnego potępienia tym, którzy 
są wszczepieni w Pana Chrystusa przez. 
jego Ducha, 1—8. II. Albowiem tym Du- 
ehem żywią, 9—13. III. Którego świadec- 
two, 14, IV. Watpliwość o zbawieniu zbiia, 
15—17. V. I trudności wszelakich ulżywa, 
18—39. 


2 EGOtedy teraz potę- 
pienia niemasz tym, 
którzy są w Chrystusie Jezu- 
sie nie według ciała chodza, 
ale według Ducha. | 
2. Albowiem zakon Ducha 
żywota, który jest w Chrys- 
tusie Jezusie, oswobodził 
mię od zakonu * grzechu i 
śmierci. *Jan. 8,36. Gal.5, 1. 
3. Bo coniepodobnymbyło* 
zakonowi, uczynić w czóm on 
był słaby przez ciało, Bóg | 
posławszy Syna swego w po- | 
dobieństwie grzesznego ciała 


i dla grzechu, potępił grzech 
Tw ciele, * ky, 29 ASA pe 


=! Żydz:7, 19. 
t2 Kor. 5, 31. Gal. 3. 18, 


y 
088 mię 
Die możę, 
8. Przetoż Ci 60 są w cielę 
Bogu się podobać nie Mogą, 

9. Lecz wy nie jesteście 
w ciele ale w Duchu, gdyż 
Duch * Boga mieszka w was. 
a jeśli kto Ducha Chrystus 
niema, ten nie jest jego. 

* 1 Kor.$, 16, 


10. Ale jeśli Chrystus w 
was jest, tedy ciało jest 
umarłe dla grzechu, a Duch 
jest życie dla sprawiedli. 
wości. 

11. A jeśli Duch tego 
który Jezusa z martych-pow- 
stał, mieszka w was, ten, 
który Chrystusa z martwych 
powstał, ożywi takżę * śmier- 
telne ciała wasze przez 
Ducha swego, który w wa 
mieszka.  * 1 Ko6, M. Filip, 3 1l. 

12. A. tak, bracia, nie jeste: 
śmy dłużnikami ciału,abysmy 
podług ciała żyli. 

18. Albowiem jeśli według 


nn. a 


„omrzecie ; 


ję to I s 
/ 1 
ciol pueken żyć bę- | 
e „art wiele 
x | 
Mat e . . u- | 
gniecie: węórzykolwiek Du | 
Bo % sa prowa- | 
Bog” i Boga | 
(AR sa lr p Si 5, 18. 
B „, nie wzięliście | 
p ayj” . nowu | 
4 niewolnictwa sę? S] 
qucha, świ aleście WZIĘŁA | 
_„ bola cze 3 
ku A przysposobienia y 
Gi rzez. KŁOREg dii WO 
Ww 


j ! 
n Pia + to jest Dycze : 
my: A. + Gal. 3, 20, r. 4,5, 6. 
& «2 Tym. 1, t. : s d 
„e Duch * poswiad- 


A duchowi naszemu, Ze 
(WA 


jesteśmy 29. r.5,5. Efez. 1, 18. r. 4, 30. 
17 _ A. jeśli dziećmi, tedy 


dziedzicami, dziedzicami Bo- 
za, spółdziedzicami Chrys- 
ad EE . k s 

tusa, jeśli to jest j z. nim 
ierpl Ś eź z nim 
cerpier API SĘ *2'Pym. 2, 12. 
byli uwielbient. 
18. Albowiem, ja mme- 
mam że cierpienia teraźniey- 
szego czasu nie są godne 
porównania oney * przyszłóy 
chwały, która objawiona bę- 
dzie w nas. 2 Kor. 4, 17. 
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uczynki | i wespó 


19. Bo troskliwe oczekiwa- 
nie stworzenia czycha obja- 
wienia synów Boga. 

20. Gdyż stworzenie pod- 
lane było próżności niedo. 
browolnie, ale dla tego który 
ie poddał w nadziej 

21. Poniew 
me będzi 


"DBO 
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stworzenie wespół watyeua, 
i ł boleje aż dotad. 

23. A nie tylko ono stwo- 


i rzy mamy 
| rzenie, ale 1 my, którzy mam 


11a tw at 
LILO YY GU 


pierwiastek rze EPA 
my sami w sobie wzc ychamy, 
oczekiwaiąc uznania samych 
siebie, odkupienia. a esi 
5 R 41 
"24: Albówieni nadzieją zba- 
wieni jesteśmy. A nadzieja 


* | widoma nie jest nadzieja ; bo 
| co kto widzi, czego się Jesz- 


cze spodziewa? |_| 

25. Ale ezego nie widziemy, 
tego się spodziewamy, więc 
tego z eierpliwośćia oczeki- 
wamy. 

26. Także tćż Duch dopo- 
maga ułomnościom naszym. 
Albowiem nie wiemy o coby- 
śmy się modlić * mieli, jako 
potrzeba; ale tenże Duch 
przyczynia się za nami wzdy- 
chaniem niewymownćm. 


* Mat. 20, 22. Fak. 4 


27. A ten, który serca od- 
krywa, wie, eo jest umysł 
Ducha, ponieważ według 
woli Boga przyczynia się za 
świętymi. * 1 Sam. 16, 7. PS. 7, 10. 


Jer. 11, 20. r. 17, IO. 
r. 20, 12. Łuk. 16, 15. Dzie. 1, 24. 


28. I wiemy, iż tym, którzy 
miłuią Boga, wszystkierzeczy 
dopomagaią ku dobremu, to 
jest, tym, którzy według za- 
miaru Boga są powołani. 

29. Albowiem, których on 
przewidział tych też prze- 
znaczył, aby byli podobni 
obrazowi Syna jego, żeby on 
był pierworodnym między * 
wielą braćmi. * Koloss, 1, 18. 


* 
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dliwił, tych tóż uwiebił. 


31. Cóż tedy rzeczemy n 


to? Jesli Bóg * jest 


nami, kto będzie przeciwko 
*4 Moj. 14, 9. 


nam? 


32. Ten który własnego * 
Syna nie szczędził, ale go za 
nas wszystkich wydał: jakże 
on téż z nim wszystko nam 


nie da ? * Izaj. 53,10. Jan. 3, 16. 


38. Kto może o co skarżyć 
wybranych Boga? Bóg jest, 


który * usprawiedliwia. 
* Izaj. 53, 11. 1 Kor. 6, 11. Tyt. 3,7, 


34. Któ jest, coby potępił? | tego : 
Chrystus jest, który umarł, 
nawet i zmartwychwstał, któ- 
ry tćż jest na prawicy Boga, 
który się także wstawia za 


nami. 


85. Któż nas odłączy od | od 


miłości Chrystusa ? czy utra- 
pienie? czy ucisk? czy prze- 
śladowanie? czy głód? czy 
nagość? czy niebezpieczeń- 
stwo? czy śmierć? 

86. Jak jest napisano: z 
twego powodu cały dzień * 
zabijani jesteśmy, poczytani 
jako owce, na rzeź nazna: 
czone ; * Ps. 44, 25, 1 Kor. 4,9, 2 Kor.4,11. 

87. Tak jest, w tóm wszyst- 
kićm, jesteśmy więcey jak 
zwyciężcami przez tego, który 
nas ukochał, 

88. Albowiem jestem pew- 
ny, że ani śmierć, ani życie, 
ani aniołowie, ani księstwa, 


Do Rzymu, KONTRY. 
80. A których przenaznaczył, i 

tych téż powołał; a który 
powołał, tych téż usprawie- 
dliwił; a których usprawie- 


a i lączyć od miłości osb 
A p Jest w Jezusie In” 
usie, Panu naszym, Js 


I. Uczy, że dwojac h x. 
c d ICY są gy 
OWI, 1—14. II. Z którymi. Bat 
3 A u A 
wolnie sobie poczyna 2 AE zgi 
wezwania ;poganów aż j 


OD 
poroków dowodzi, AE dów odrzucenia; 


PRAWDE mówie w op, 
, tusie, a nie kłamie”. 
czem mi poświadcza s." 


nie moje przez Ducha $ 


2. Że mam wielki 
nieustanny smutek 
moióm. 

8. Albowiem żadałbym sam 
być * przeklęty (odłączony) 

hrystusa za moich braci, 
za pokrewieństwo moje wed. 

ług ciała: * 2 Moj. 3, 

4. Którzy są Izraelici, któ- 
rych jest uznanie*synowskie, 
i chwała, i przymierza i za. 
konu + danie, i służba Boga, 
i obietnice ; tEn ti 

5. Których są oycowie, 1: 
których według ciała Ohrys- 
tus przyszedł który jest nad 
wszystkimi Bóg błogosławio- 
ny na wieki. Amen. 

6. Niepodobno aby * słowo 


cleżar į 
W Sercu 


| Boga nie byłouskutecznione; 


albowiem nie wszyscy, którzy 


sa t Izraelici sa Izraelem; 
3 **4 Moj. 23,19. t Rzym. 2%. 


7. Ani ponieważ są nasie- | 


Dn a 


m um 


ie 
Az 36 "ah 
swoićy,15—19, III. Ją Bóg wean atn | 


wszyscy sg 
[zaaku 
Jl : „dzie powo- 


pén „a 3 10 bę p $ 
M je nasled oj. i, 1a, żyd. 11, *. 


a 
ahami 
Abr paee 


jD jest, ni ci * | 
4 r lo 7 Gl | 
Q To J è Boga; ale dzie | 


jest słowo | 
Według tego | 


a b 

ctnl 3 P ę- 
O je przyśde, 8 Sara bę 
CZAS À qq. c x 

3 syna; s 

A nie ty 

beka, gdy z jednego oyca 
Rebeka, 5 aaka brzemienna 
naszego Z * 1 Moj. 25, 21. 
zostala. 


dyż jeszcze byli dzia- 
11. Gdyż J Ao 

ini odzone, ani też co 
tki nie nar AE J 
dobrego albo złego uczynin, 
ab się ostało postanowienie 
Ta według wybrania, nie 
Z uczynków, ale z tego, który 
powoływa, An ieaie 

12. Rzeczono ićy, że więk- 
szy będzie służył * mniey- 
M mile: *1 Moj. 25, .2., 
PA 3 » 

18. Jako napisano: Jaku- 
ba * ukochałem, ale Ezaego 
miałem w nienawiści. * Me: 1.2. 

14. Cóż tedy rzeczemy ? 
Jestże niesprawiedliwość * 


u Boga? Nie day tego 
Bat * 5 Moj. 32, 4, 2 Kron. 19, 7, 
Boże! 0b8,8, r, 34,10, aT 


15. Albowiem do * Moy- 
eszą mówi: Zmiłuię się, nad 
"m stę zmiłuię ; a zlituie sie 
nad kim się zhituię, „Moj 
‘9. A przetoż nie zależy od 
650 co chce, ani od tego, co 


Boga, który się 


*2 Moj. 
3, 19 


lituje, 


15, Albowiem mówi pismo 
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do Faraona: Na tom * cię 
wywyższył abym okazał moc 
moie na tobie, a iżby opowia- 
było mie moje po prze- 
dane było jmie moje r a: 
strzeni całey ziemi. 9,16. 
18. A tak nad kim chce, 
iłowywa się, a kogo chce, 
zmiłowywa Slę, g 


19. Ale mi rzeczesz:_ > 
czego on jeszcze znajduje 
wine? bo kto stawi opor 
li jego? : 
"20. Tak jest o człowie- 
cze, któżeś ty jest, miast! 
odpowiadasz przeciw Bogu: 
czyż rzecz lepiona, rzecze 
temu który * ia ulepił: cze- 


muśmię tak uczynił ? 
x “Izaj. 45, 9. r. 64, 8. 


21. Czyż niema władzy * 
garncarz nad gliną, żeby z 
téyże bryły uczynił jedno 
naczynie ku zaszczytu a dru- 
gle ku zelżywości ? sq: 5:6, 

22. A jeślić Bóg chcac oka- 
zać gniew, i znajoma uczy- 
nić możność swoje, znosił w 
wielkićy cierpliwości naczy - 
na gniewu na zginienie zgo- 
towane, 

28. I żeby znajome uczynił 
bogactwo chwały swoićy nad 
naczyniem miłosierdzia, które 
Przygotował ku chwale, 

24. Nawet nas których 
powołał, nie tylko z Zydów, 
ale i z poganów. 

25. Jako tóż u Hozea, mó. 
wi: Nazwę ich moim ludem, 
co nie * byli mym ludem DE 
ukochaną która nie była uko- 

chana, * Hozeasz 2, 23. 1 Piotr. 2, 10. 


| zatwardza. 


"=" 


256 Do RZYMIAN, IX. X, 
26. I stanie się, że na tem | ROZDzrAz 
Wybrani 


. | 
'ovscu. odzie i j0owle- | I. Pokazuie skutki 
mieysĆ U, gdzie ga “p > | jednie odrzucają, drono % 1, 9, 
dziano: Nie jesteście * wy | Chrystusa, kt I smuig l 
Judem moim, tam nazwani! 15210. YA ŻyPOSARóW praos omi, iai 
| 
| 


` Y Drzyy 
ór Yym 
IV. Powołanie >o Cnt Pole 
A Zydów prz eZ Moy 
* ATERT i a > f ez lzają 3 Vżegz, 
beda synami Boga dla wiedzane jest, 20, 21.: iasza pn 
are A * Hozeasz 1, 10. 


27. A Tzaiasz woła nad | RACHA przychylna e ; 


DAL + | Serca meo ; eç 
Izraelem, mówiac: Ta NR | kiórfttzynie = a; mod] 
iczba * synów Izraelskich | OWE OgA zą TO 
liczba ynóv  raelem, jest brbn a 
NS. 


była jako piasek morski, resz- | awien: 
ea R E ad 2. Albowiem dawam © 
tka zachowana bedzie. a x% i ń 

* Izaj. 10, 22. Amos 9, 8. Zach. 13, 8. WO, "AZ gorliwość x 


28. Albowiem on rzecz | ku Bogu mają, ale nie 
skończy i skróci w sprawie- | ług wiadomości. 
dliwości ; sprawę zaiste skró- | 
cona uczyni Pan na ziemi. 

29. I jako przedtóm powie- sprawiedliwość. 


Wed. 
s 9, 41, 


3. Bonie znaiąc Sprawiedli 


wości Boga aszukaj ae własn; 


* Rzym 


29 Tja Powie, spriwiedfiwość. wystawi 
dzial fzaiasz: Chyba że Pan* | sprawiedliwości Boga ni 


zastępów zostawił nam na- | poddali się. 
sienia, bylibyśmy się stali | 4. Gdyż Chrystus jest ko. 
jako f Sodoma, i bylibyśmy | niec zakonu * ku sprawie- 


Gromorze podobni. jimi w. | dliwości każdemu “wierza. 
Izaj. 18, 19. Jer.50, 40. Ezech, 16, 55. | cemu. da yat. Z. Dzie. 18, 887 


30. Cóż tedy rzeczemy? To, 
iż Poganie, którzy nie szukali 
sprawiedliwości, dostąpili 
sprawiedliwości, nawet spra- 
wiedliwości, którajestz wiary. | 

81. A Izrael nasladujae za- 


5. Bo Moyżesz opisuje spra. 
wiedliwość, która jest z za- 
konu, iż ktobykolwiek te * 
rzeczy czynił, przez nie żyć 
bedzie 63 Mol. 18, 5, Bzech. jt. 

Z . al.3, 12. dw ; 
konney * sprawiedliwości, nie |. © sprawiedliwość, która 
osiagnal ona sprawiedli Jemy ksza AE 

N) Hog WIA 0 (| 2 E 2 a | $ 
A * Rzym. 10; 2.r.11,7. A w Sercu. ke ; jek 

09 7 i, >  wstapi na miebor co 

02- laezegož R. bo „gie, mj Ghóystoia na dół sprowadzić: 
wiary, ale jako z uczynków | y * 5 Moj. 30, 2. 
zakonu iéy szukali; albo-| 7. Albo kto zstąpi do prze- 
wier sie obrazili o kamień | paści? co. jest Chrystusa 


L 


obrażenia, | znów z martwych wypr” 
88. ‘Jako napisano: Oto, |wadzić. i 
kladę w Syonie *% kamień | 8. Ale cóż mówi: Slowo í 
R gokę otsoen, | jest isko ilie nara 
tzy, nie ia z D, PTA | SWR ch ustach j M a wiaty» 
zy tS, e ub ogza biony, | Jem: Toć jest S10W 
1 Prapa Janta 6, tPs | które opowiadamy: 


EAR 
1,7. | +5 Moj, 30,14. Izaj, 51,16, 00%" 
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„ +„olibyś ustami bwemi | ich głos rozszedł się po całey 
9. 2e ana Jezusa, i uwie- | ziemi, i na kończyny „okręgu 
pyzna - sercutwoióm,że go ziemi słowa ich. Ps. 19,5. 
po” martwych powstał, | 19. Ale mówię: Qzy tego 
Bóg .* - podziesz. nie poznał Izrael? Pićrwszy 
ZDAC wiem sercem człek | Mojżesz mówi: Ja was do 
10. SE sprawiedliwości, 4 | zawiści pobudzę przez naród, 
wer, Rik ku zbawie- który * nie jest narodem, 
ustam! pa | przez naród nierozumny roz- 
piu. Bo pismo mówi: Kto- | drażnię was. de ci 
EBM weń * wierzy, nie | 20. Izajah śmiało mówi ; 
padzie pohańbiony s otr. mia Zostałem znaleziony * od 
JU, Juaj. A, A Woliauz różnicy | tych, którzy mnie nie szukali, 
anii Żydem i Grekiem; |! byłem objawiony tym, któ- 
i tenże Pan we wszystko | TZy Się o mnie nie pytali. 


5 *Tzaj. 65, 1. 
bogaty jest ku wszystkim, | 21) Ale do Tzracla mówi: 
którzy go Wzywa ję. 


4 i a 1 a = TAO 
a Did kodzie! Cały dzień wyciągałem* ręce 
18. Bo któkoiwi Sh moje do ludu nieposłusznego 
wywal imienia Pańskiego, 1 sprzeciwiajacego się. 
zbawiońy będzie. Dzie. 22, 16. *zaj. 65,2. Jer. 35, 14. 
14. Jakże więc będą go wzy- ROZDZIAŁ XI. 
wać €1, w którego D1 UWIE- | z, Żeby o ludu Bożym i o kościele według 
yli? a jak uwierza W tego, Eno pozoru nie sądzono, 1—3. 11. 
ao ot . ER iD > k 1 iewiadomością Eliaszową dow odzi, 4—15- 
o którym nie sły szeli? a ja ITI. Żydowie choć przodki świete mieli, 
WA 12 16—22. IV. Nie wszyscy:sa wybrani, 23. V. 
usłyszą bez kaznodziei g 8, Także téż nie wszyscy z Poganow przyjęci, 
15. J jak tóż będa kazać, | 2%. VI. Pogany do pokory upomina. 
NGO. g TETS - 9 30—32. VII. Głebokim się sadom Bożym 
Jesi me byli posłaniP | qziwnje, 53-138, 
g Ñ ERR 5. ( ò 7 $ j= 
e sapino: O jako Śl | Y[OWIE tedy : Ozy * Bóg 
są nogi % zen k > rę NT: 
i aj ża w A Lol i A odrzucił lud swój? Nie 
qaia pokóy ó- : : 3 
He JATT Hp dob aty apa daj tego Boże! Albowiem i 
Eeo dobwe Szedł. | yciem Hrraglczyk fade- 
16. Aleć' nie wszyscy po- | nia: Abrahama, z pokolenia 
sluszni byli Ewangielij; albo- | Benjamina. NESPEEE. 
mem Izaiasz * mówi: Panie! | 2. Bóg nie odrzucił swego 
%4 uwierzył kazaniu na- | ludu, którego przejrzał. Czy 


między 


szemu ? * Iznj.53 : SE Saris RRT a 
U. W: 1 Jaq. | nie wióćie, co mówi pismo o 
chania ka RF jest z słu- Eliaszu? jako przyczynia sie 
$ , R x d y | . v & 
slowo DE ONER przez u Boga przeciwko Izraelowi, 
50 k 


L 


a. mówiąc: 
nie słyszeli ©» e Czyż oni| 3. Panie! Proroki * twoje 
"ar © Tak, zaprawde pomordowali, i ołtarze twoje: 
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zburzył a ja sam zostałem, i 
szukają życia mego. ję jo: 

4. Ale cóż mu mówi Boga 
odpowićdź? Zostawiłem sobie 
siedóćm tysięcy mężów, którzy 
nie skłonili kolana przed 
obrazem Baala. 

5. Tak tedy w teraźniej- 
szym czasie pozostała resztka, 
podług wybrania złaski. 

6. A ponieważ * z łaski, 
tedyć już więcey nie z uczyn- 
ków, inaczćój łaska by nie 
byla łaska; a jeśli z uczyn- 
ków, toć więcey nie jest 
łaską; inaczéj uczynek nie 
jest więcey uczynkiem. 45751: 

7. Oóżtedy? Czego Izrael* 
szuka, tego nie dostąpił ; ale 
wybrani dostąpili, a inni za- 
twardzeni zostali, Pym 

8. (Jako napisano : Bóg im 
dał * ducha twardego snu, 


oczy, aby nie widzieli, i uszy 


aby nie słyszeli,) aż do dzi- 
slejszego dnia. tech, 13/3," Mat. 
13, 14. Mar. 4,12. Łuk.8, 10. Jan. 12, 40. 


Dzie. 28, 26, 

9. A Dawid mówi: Niech 
im stanie się * stół ich sidłem, 
1 ułowieniem i otraceniem, i 
powetowaniem. PORA 

10. Niech zaćmione będa 
oczy ich, aby nie widzieli, a 
grzbiet ich zawsze skurczony. 

11. Mówię tedy: Czyż się 
potknęli aby upadli” Nie 
dajtego Boże! Ale przez ich 
upadek stało się zbawienie * 


e 


poganóm, aby ich ku zazdro- 
ŚCI pobudzić. * Rzym. 10, 19. 
ze A ponieważ upadek ich | 
Jest bogactwem świata, a | 


umniejszenie ich bo 
OSANóW, jakoż da] sk chwen 

cćj ich zupełność ? j 
IRA Albowiem 
oganom, bo ja jestem AN 


tołem Poganów, że T Dos, 
moje wielbię, * Dzie. pe użbę 


r. 2, 8. Bfez. 3, 8, 1ipym, g, z: 2l. Gai. 1, 14 2 
14. Abym wszelkim 
bem pobudził ku 
pobratymstwo moje, i 
niektóre z nich. ~” 
15. Albowiem Jeśli odr 
cenie ich jest pojednan; 
swiata, cóż będzi 
ich, iedno żywot z martwych? 
16. Ponieważ jeśli pierwią. 
stki święte, tedy wszelką 
całość ; a jeślić korzeń świe. 
ty, to też 1 gałęzie. ć 

17. A jeślić niektóre z gale. 
zi odłamane są, a ty, któryś 
był dziką oliwa,jesteś wszczę. 
piony w ich miejsce, i 
stałeś się uczestnikiem * 

| korzenia i tłustości oliwnego 
drzew a, * Jer. 11, 16, 

18. Nie chlubże się przeciw 
gałęziom ; bo jeśli się chlu- 
bisz, wićdzże, nie ty korzenia 
nosisz, ale korzeń cię. 

19. Ale rzeczesz: Odłamane 
sa gałęzie, abym ja był wszcze- 
piony. 

20. Dobrze; dla niedowiar- 
stwa odłamane są, ale ty 
wiarą stoisz; nie wynośże 
się w myśli, ale się bój. 

21. Gdyż jeśli Bóg przyr 
dzonóm gałęziom nie prze” 
puścił, strzeż się, bo i tobie 
nie przepuści. 


ZU. 


Do RZYMIAN, WEL. 2% 
; 20. Bo jako i wy prze Ts 
nie wierzyliście Bogu, ale 
teraz dostapiliście miłosier- 
dzia przez ich Modów A 
31. Tak i oni teraz stali się 


nieposłusznymi, aby dla m ito- 


baczże tedy dobrovi 
22. oe gość Boga na tych | 
wość ET srogość, jecz | 
ap! YP obrotliwość, jeśli 
gą tei Ww dobrotliwośći ; 
merit „þedziesz wycięty. 


Ka, Ale też oni, be a | sierdzia wam ama ? 
^ trwali w niedowiarstwie, | on; miłosierdzia dostąpili. 
pędątrwaliw n1 + do popil WI milo Pee zi a RESA 
szezepieni będą, SCJŹ 208| 392. Albowiem zamknął Bóg 
wsZlź | 


‘ast w mocy onych znów | wszystkie w at kegko | 
wszczepić. „  . EEEN aby się nad wszystkimi zmmĮMo- 
24, Albowiem Jesis ' Dan | wał. ceł | 
wycięty Z oliwy r przy ze. | . 33 O głębokości bogactwa 
„enie dzikiey, æ bytes WEW) i mądrości, 1 znajomości 
WARE aT, > | Boga! Jako sa niewybadane 
dzeniu w dobrą oliwę, jakoż i sady jego, i niedoścignione 
daleko więcey €l którzy SĄ | qb GA ET 

gałęźmiprzy daw | 84. Bo któż poznał umysł * 
pieni p Zeama e | Pański? albo kto był radca 
oliwę : i Hero? * Izaj. 40, 13. Madr. 9, 13. 
25, Bo niechciałbym, aby- J FIE pea S T 
ie mieli wiedzićć, RSA 35. Albo kto mu co * pier- 


| 
| 
ROGATE ze - |wój dał, a bedzie mu zasie 
téj tajemnicy, (abyście nie | 4 Em: € saan r GE 
byli sami w sobie mądrymi) | 36 AMBoGió * iego i 
iż zatwardziałość po części | RAK Z niego r 
|przez niego i dla niego sa 

| 
| 


przyszła na Izraela, dopóki Sait s z 
nie weydzie * zupeľność Po- | WSZystkie rzeczy ; JEST, 
Rów *łuk.,4. | niech będzie chwała na wieki. 


6 į $% 1 K A 8, 6. ; 2 
26. A tak wszystek Izrael. Amen. s T Rzym. 16, 27, 


będzie zbawiony. jak w. : BS AGATI] 

sano: Prz dzie A : DE | ROZDZIAŁ XII. 

Wyb a. ayJ W AE yonu i | I. Upomina do rozumnej służby Bożćj, 1-5, 
pl mael i odwróci niepo- | UL. apnicoblndnćj, któraby przez cnoty 
OŹNOŚCI * Ps.14,$, jawna była, miłości, 9—13. ITI. A którab: 
A Lod J akuba. Ii, 50, 20. się i ku nieprzyjaciołorma ssłaniała, PoS 


ál. A to jest * przymierze UPRASZAM was 


moje z nimi od ; tedy, 

l4 . ode s © D R > 2 

grzéchy ich. ; Pea RE bracia! przez miłosier- 
5 


9 Żyd. 
28. Tak wedłu ał 2 
edh „Aa wasze * żywą ofiara 
? . z . < 7 
Swieta, przyjemną Bogu, to 
Jest, wasze zgodne z rozu- 
mem służenie. * Rzym. 6, 13. Filip. 4, 
9 Nie b dź „18. 1 Piotr. 3, 5, 
i AZcie zastosowani 


| 
LO | dzia Boga, abyście ofiarowali 
* temu światu 


ję OW o 
Vania Boga or dary i wez. 
rę SĄ nieodwołane Ee 
i ; ale Się prze» 


290. 
mieńcie przez odnowienie 
umysłu waszego na to, 


abyśie doświadczyli, iaka jest 
wola Boga t dobra, przyjem- 
na. 1 doskonała. + ię ; iinei: 

3. Albowiem powiadamprzez 
laskę, która mi jest dana, 
każdemu co jest między wami, 
aby więcćj: o sobie nie mnie- 
mał nad to co trzeba rozu- 
mióć ; ale aby mniemał skro- 
mnie, stosownie jako * Bóg 
każdemu udzielił miarę wiary. 

* 1: Kor. 12, 11. 

4. Albowiem jako w jed- 
ném * ciele wiele członków 
mamy, a wszystkie członki 


nie mają iedneyże czynności., 


* 1 Kor.12, 12, Eiez. 4,15. 
5. Toż i my, bedac wielu, 
iesteśmy jednóm ciałem w 
Chrystusie, a każdy z osobna 
jedni drugich członkami. 
*1 Kor.12, 25. 
6. Majac tedy różne dary * 
według łaski, która nam jest 
daną ; jeśli proroctwo, niech 
będzie według miary nam 
daney wiary ; *1 Kor. 12, 4, 
7. Jeśli * służenie, niech 
będzie w posługowaniu ; jeśli 
kto naucza, niech trwa w 
nauczaniu ; *1 Piotr. 4, 11, 
8. Jeśli kto napomina, w 
napominaniu ; ten * co roz- 
dawa, w szczerości; 


Do Rz YMIAN, XII, 


| 


10. Miłościa br 
dni. ku druojg,. Pe8ską a 
- KU drugim * pał A 
ZASZCZY CIE $ Jedni ge W 
uprzedzając. * Etez.4, Pan Sid 
p.93 
AL-W Pracynie 
| liwi w duchu, P ; 
€ SE a Aj 
12. W nadziej sje zle; 


| l e Rodi 
lac, w ucisku cierp MJ 
modlitwie t ciąg ke M 


LEW. 1ągle trwa; 
18, Połrzebow Re pa 
udzielając, gościnność e 
czajac. *1 Kor.16, 1. +3 
14. Błogosławcie tych 
was* prześladują, błogosław, 
cie a nie przeklinajcie, * Het, 
15. Weselcie się z wesela. 
cymi, a płaczcie z płaczą. 
cymi. A 
16. Badźcie między * sobą 
jednomyślni, nie ťroszezei 
się o wysokie rzeczy, ale się 


= 


YA. 13,3, 


| do niskich nakłaniajac. 


* Rzym. 15,5. + Tzaj.5, 9, 

17. Nie bądźcie * mądrymi 
w swych zarozumiałościąch; 
żadnemu złym ý za złe 
nie oddawajcie, starając t 
Się o to, co jest uczciwego w 


oczach wszystkich ludzi, 
* Ps.181,1. t Mat, 5,39, | 2 Kor.5, 21. 


18. Jeśli to jest możną, 0 
ile zależy w was, żyjcie w 
pokoju ze wszystkimi ludźmi. 

19. Nie mścijcie się * sami, 


kto najmilsi ! ale ustapcie miej: 


przełożony jest, w pilności ; | sce gniewu, gdyż jest napr 


kto f czyni miłosierdzie, 
niech czyni z ochota. 
* Mat. 6, 1, 2,3, 42 Kor.9,7. 


9. Miłość niech. będzie be»! 20. Jeśli tedy łaknie 


sano: Moja t pomsta, 4 Ja 


dam, mówi Pan.. 
odda 4 iMTat.6,99. KBA O 
pnie- 


obludy; miejcie-y obrzydli<| przyjaciel % twój, nakatm 


wości * złe, ] 


gnieycie do tesco 
«o dobre, ` 5, 


| * Amos, 15, 


g0:; jeśli pragnie, napoj SY 


| boto czyniąc, węgle rozp 


-r PG] 
Do RZYMTAN, A Í EL. za 
7 5 ) e YY 7 Raon 
„ag na głowę | gdyż omi są siugam1i Bi Z 
ne zgarnie * Przyp. %5, 21. którzy tesoż ustawicznie do- 
© J 5 
jego:  zwyciężon od | zoruja; 
FB 1: badź DW y UEO 5 ma. 4 taż 8 S T ERTE 
"31. Nie De vycieżay złe,| 7. Oddawajcież * tedy każ 
s É 3 Zy - ka ; Pis: a o -ąj 377 
„łego; ale ; i dému, coście wInni ; komu 
BD k 


dobry" 


ROZDZIAŁ XIII. 


anani ak 
aby wszyscy poddani byli 
kazytje, AI 4 


Z: m z1iźni 
Przy wiorzchności, 1—7. IL. Blźmie 
wszelkićj Pó, S-Jo. III. Sprawiedliwie 
kd; :Towali, 87720+ Gnis1fEh_ 
zwoje MiTo [V. IChrystusa przyoblóc 
jęji, 11-13: z 
żyli 


W AŻDA dusza * niech Þe- 
K dzie zwierzchnościom 
wyższym poddana ; boć nie 
> zwierzchności, tylko t od 
UAM tóre są zwierz- 


a te, k 
Boga, a ie, ka 
ności sa postanowione od 
chności, 88 F *'ryt. 3,1. Piotr. 2,18. 


094. t Madr. 6,4, ete. i 
i i P A 
2, A tak kto się zwierzch 
ności sprzeciwia, Boga pos- 
łanowieniu sprzeciwia się; 


DLU 3 
EE 


GORDO I 
a którzy się sprzeciwiaja, sąd | M RIOS p: EE 
w têm słowie krótko się za- 


sobie odniosą. 
3. Albowiem władzey nie 
sana postrach dobrym uczyn- 
kom, ale złym. A chcesz się 
nie bać zwierzchności, czyń 
co. jest dobrego, a będziesz 
mial pochwałę od nićj. 
_4. Gdyż on jest tobie sługa 
Boga ku dobremu. Ale jeśli 
czynisz co jest złego, bój 
się; boć nie darmo miecz 
malin a enee a oen 
€l gmewu nad 
m co czyni to co jest 


Zie, 


A K i 44 
>. Przeto należy się poddać 
J [e c 3 


S aeaea 2 
> Vlateyżę Przyczyny płać- 
i albowi | 
ję, PO: viem- dla 
80 též Podatki 


da wacie, | 


podatek, tema podatek ; ko- 
mu zwyczay temu zwyczaj ; 
komu bojaźń, temu bojaźń : 
komu cześć, terat cześć. 
* „lat. 99,21. Mar. FL 17. 
8. Nie badzcie nikomu nie 
dłużni, tylko abyście się spo- 


|łecznie miłowali; bo któ 
miłuje bliźniego, zakon 
eT “Gal. 5,14. Tyn. 1,5. 
wypełnił. KiS u 


9. Dla tego: Nie będziesz* 
eudzołożył, nie będziesz za- 
bijał, nie będziesz kradł, nie 
będziesz fałszywie świadczył, 
nie będziesz pożądał, i jeśli 
jakie inne jest przykazanie. 
myka, mianowicie : Będziesz 


miłował bliźniego + twego, 


jako siebie samego. 
+2 Moj.20, 14, etc. 5; Moj. 5; 16:17 
t3 Moj. 19, 18. Mat. 22, 39. 
88.4. 2. 


1 2 
10. Miłość bliźniemu * zło- 


ete. 


Gal. 5, 14. 


ści nie wyrządza; a tak 
wypełnieniem zakonu jest 


miłość. *1 Tym.1,5. 

ll. A to, wiedząć czas; że 
teraz przyszła godzina, aby- 
śmy się * ze snu powstali : 
albowiem teraz bliższe nas 
jest zbawienie, aniżeli kiedy- 
smy uwierzyli. mb DRE pat 

12. Noe przeminęła, a dzień 
się przybhiżył; odrzućmvż 
tedy uczynki * ciemności. 


c 
uł, ¿ù 


4V GRES 


'obleczmy sie w zbroję świ: 
ości. ` 
13. Chodźmy uczeivie ja 


UNGS ol 


ES KA 


Y 
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Do Rzymian, XIV. 


we dnie ¥*¥ nie w biesiadach i 


pijaństwach, nie we + wszete- | me ma; kto 34 X Pam i 
czeństwach i rozpustach, nie | dziękuje * B A Panu jé a 
w poswarkach f ani w zaz- jé, Panu me a! a kto nę 
drości ;_ gą, ika do atm. | Bogu. > dzięknję 
14. Ale obleczcie sie tw 7. Albowiem nik Tag 
Pana Jezusa Chrystusa, a | sobie nie WZ Nag ; 


: dka À żyje, i mt i 
nie czyńcie starania o ciele | nie umióra. *è? Kor. „kt sobję 


Zie 3 1 Tess, 5, 17 5 Gal, s 
ku wykonywaniu iey pożąd- Sea ; 


| 8. Bo choć - 1 Piot. y 


Padl R oj ESE E Żyjem ak 
e * Gal.3,27, TA Piotr o a | iE RTE EE > Pa 
wośći., ży Jemy; choćumióram , BJ 
k aN umieramy : a i 
ROZDZIAŁ XIV. mity: oży winę az 10% CZ 
I. Mdle w wierze zaleca, 1—14. II. Iżebyśmy | ays Say umieramy Pana H: 
ich nie gorszyli, rozkazuje, 15. ILI. Małych | teśmy. Jes- 
napomina,żeby mocniejszych nie posądzali, 9 a] . 
16—18. IV. Żeby tak w budowaniu z obo- sę Gdyż na to * Chr zę 
pólnćm, 19. V. iw granicach miłości, 20, umarł i owst J © o ystus 
m. VI. Wolność Chrześciańska stangła, U P WS a > 1 ożył, aby 
22, 28, | był Panem, i nad umak 
2 » 3 j 7 p . . s 5 z 
MEGO który jest słaby | łymi i nad żywymi. ; Dzie. 
. e w | Paea KORNETA 
Fil. 2597405963 


„W wierze, przyjmujcie,| 10 Jak ty 
lecz nie na watpliwe sprze- |n..4. 0 > 
SiĘ <upiwe sprze- | brata twego? Albo jak ty 
WAGĘ | g m 
2. Boć jeden wierzy,iż może |, 7 lekce ważyć brata 
wz E agi Pa MOŻE | twego? gdyż wszyscy stanie 
jeść wszystko, a drugi bedac* | my * przed stolica OI 
ć 7 á (e TTS | A JI145CU LU p TVYS- 
słaby, Jarzynę jada. à E * Mat. 25, 31. 2 Kor. A 
0j.1,20.v.9,3. | £ 
r OW . | p. = 4 s g 

(8. Ten, * który jé, niech 11- Bo Osi papısano g 
lekce nie waży tego, który | 771, mówi Pan,mnīe ugnie się 

. OW r x . OW . s { -E e 3 DZ ray 7A wlz 
nie Jé; a który nie jé, niech | każde kolano, i każdy język 
nie potępia tego, który jć ; | wyznawać będzie Boga. 


ż > CA * Izaj. 45, 23, Fil. 2,10. 
albowiem go Bóg przyjąd. 12. A przeto każdy z nas* 
+ Koloss.2, 16, 3 


j 

| O a 
4. Ktoś ty jest, co sadzisz” | SHM ZA sięzdarachunek Bogi. 

| 


simiesz sądzić 


; RR * Mat. 16,27. 1 Kor. 3, 8, Gal. 6,5. 
cudzego sługę? Panu wlas- 13. Tak więc nie sadźmy 
nemu stoi, albo upada, a on jedni drugich ; ale raczćj to 
ostor się; albowiem Bóg może rozsądza jcie, abyścienie klad- 
50 postawić. E Rój kamieniazawadyaniprzy- 

5. J eden wiecey ceni jeden | czyny upadku dali bratu. "is: 
dzień nad drugi: drugi osza- | j 


10,32. 
14. Wićm i upewniony Je- 

| Twa każdy dzieńzarówno; | stem * przez Pana Jezusa, 14 
a) „niech będzie dobrze | nie masz nic przez się nie- 
pewnion w umyśle swoim. |ezystego, tylko temu, który 

Ni, Kto wzgląd ma na dzień | niema co być nieczystyu 
wzgląd; a 


tj O 3 l 7 D ] st. 
KO | to temu nieczyste Ja WAG 


ras, „AJEV- AV DARE Ex 
ROZDZIAŁ XV AEC. 


ie 
F roję na PorvU iek 
ożniejsi siłę SWO? O 1,2. I. Przyk- 
1. Możniej mé maja; W LL. Który DY? 


Do BZYŃ 


‘ogli dla pokarmu 
5 


37 J€ anny „dlejszych obrać > 
15 Lec A 1 ywa „martw Lony 3 | adem Chrystusowym, 3-4, 8, 9. V. ale 
] i two] A 1 esz wed lug | sługa, 7. lv. A YL Przyczyny pisania 
A ije postep J adi pokar=| i Poganów, 107 i G7 | 
uZ I 10 zatraca] | 1 Z listu tego, 15—00. M 5 tes niy 
J "ości $ nie 1ć i -0 ZA tO- i T AK % my CO JeSt : À 
jl b 7 . PO eg p 4 A A w: Che O T7190- 
J on two art. A mocni, powmnismy ZC 
n 0 Chrystus um «1 Kor.8&, 11 EL f i 1 Ośći słabych, D nie 
rep É * dobro | sić, WioOmHOoOsuI »: UTE 
Mee ochze OAE o ka. z aje samym sobie. 
>» Nie 12© tedy GPE - "SLE sam y g 
0. Nieci *one nie będzie. | podobać SIĘ BARY, 7 noih 20, 22. 
ze pluźnione nrześciańska.) i ! s P 1 17 NAS niech 
p” (er. Wolność ChZT" *| o. Przetoż każc ZEE 4 


z zrólestwo i i zg 
qi. Albowiejć ROA ani | sie bliźniemu podoba ku do 
Boga, mie EA | bremu dla zbudowania. 
pój, alk O > -et Chrystus nie 
napó]» ale 3. Gdyż nawet Chry stus p e 
pokoj, 1 podobał się samemu sobie, ale 


MET RE 
sprawiedliwość 1 

radość W Duchu 
+ Luk. 17, 20. 1 Kor. 8, 8. 


o kto w tych rzeczach | jako PR E Ur ri 
RE io zy- | uragajacych tobie, przypadły 
łuży Chrystusowi, przy- > OAE 2: > p 10. 


tod Boga,a przyjemny | na mię. 


jęty je 4. Bo cokolwiek przed tém 


* napisano, ku naszćj nauce 
było napisane, abyśmy przez 
cierpliwość 1 przez pociechę 
| PORE adzieice ieli * Rzym. 
Pism nadzieję mieli. 433%: 

5. A Bóg cierpliwości 1 po- 
ciechy niech wam da, abyście 
byli * jednomyślni między 
sobą według Chrystusa Jezu- 
SĄ * Rzym. 12, 16. 1 Kor.1,10. Fil. WAU 3 
O T.3, 16. 1 Piotr. 3, 8. 
6. Abyście jednomyślnie, 
jednymi usty wysławiali Boga 

i Ojca Pana naszego Jezusa 
Chrystusa. 

Fr >| RO => SE . G 
AE Przetoż przyjmujcie jed- 
, m drugich, jako i Ohrystus 


19. Przetoż tedy zajmóymy 

się temi rzeczami, CO należa 

do pokoju i do społecznego | 
budowania. $ ; 
20. Dla pokarmu nie psuj 
sprawy Boga, Wszystkoć w 
prawdzie * jest czyste; ale 
złym temu człowiekowi, który 
je z obrażeniem. "Tt. 1 15. 

21. Dobrym * jest nie jeść | 
mięsa i nie pić wina, ani. 
iadnój rzeczy która się brat 
twój potyka, albo obraża, albo 
slabieje. * 1 Kor. 8, 18. 

22. Ty wiare masz ? miesza 
i <2 5 MIC d: lẹjze 
J W sobie przed Bogiem 


| 

j 

KS | 
Judziom. | 
| 


! . f 
WA || brzojel naa dacha S 
-ogoslawiony który samego | i s a eo opal Boga. 
"ebie nie sadzi w Kaai >0 powiadam : Iż Jezus 
pochwalą, č co | Chrystus był kapitanem oh. 
„W. Ale kto jest waj, _ | TzeZanią dla prawdy * 
jeliby jad A » atpliwy, | aby SE obiet „Boga, 
linię jg „ „ ePlony jest, | eg etnice oj- 


zw „>| COM uczyni 
cokola t pary; albowiem 9. I D P 
est z wiary, | Bora za e gamie chwalili 
a aa e aea milosierdzie inco 
| napisano : Dla tego będa 3 


E. 
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cię wysławiał między Pogany, 
1 imieniowi twemu śpiewać 
bede. t 2 Sam. 22,50. Ps. 18,50, 

10. I znowu mówi: Wesel- 
cie * się Poganie z ludem 
jego. *5 Moj. 32, 43. 

11. I znowu; Chwalcie * 
Pana wszyscy Poganie, a 
wysławiajeie go wszyscy lu. 
dzie. UBETU, I 
Będzie * korzeń Jessego, a 
ten co powstanie aby pano- 
wał nad Pogany, w nim Po- 
ganie ufać będa. "T-N. 1,10. 

18. A Bóg nadziej niech was 
napełni wszelką radością i 
pokojem w wierze, abyście 
obfitowali w nadziej przez 
moc Ducha Swietego. 

14. A jestem pewny ja sam 
o was moi bracia, że i wy 
sami jesteście pełni dobroci, 
napełnieni wszelką znajo- 
mością, i możecie jedni dru- 
gich napominać. 

15. Mimo to jednak pisałem 
do was, bracia, poniekad tym 
śmielćj, jakoby wam przy- 
pominając względem łaski, 
która mi jest dana od Boga; 

16. Na to, abym był minis- 
trem Jezusa Chrystusa do 
Pogan, administrująe Ewan- 
gieliją Boga, aby ofiara Pogan 
stałą się przyięta, bedac po- 
swięcona przez Ducha Swię- 
tego. 

Ie Mam się tedy czém 
chlubić * w Chrystusie Jezu- 


31e, w rzeczach pochodzących 
od Boga. *1 Kor.9, 16. 2 Kor. 10,15, | 
$ 


Fi okolicznych krain aż 
12. I znowu Izaja mówi: | 


| 7 , 
18. Albowie SA 2 
t] 


wodząc do So 
Pogany* słowem; 


Boga; tak, że od J 


ryku opowiadałemy pełność; 

E) . .. $ j 

fwangielija Chrystusa. 
(*J. Słowakć 

20. A to tak usiłując m 


ując kazać 
T . .. . 5 aząć 
awangieliją, nie gdzie Chr 3- 


tus byť mianowany, ab 

d fa > ym na 
cudzym fundamencie nie bu. 
dował : 

2l. Ale jako napisano: 
Którym on nie był opowiat 
dany * będa ogladac: a ci 
którzy o nim nie słyszeli, zro- 
A * Izaj. 52,5, 

Ja. 


| 22. Dla czego tóż * miewa- 


łem przeszkody, że do was 
przyjść nie mogłem.” **""" 
28. Lecz teraz nie mająć 
więcćój sposobności w tych 
krajnach a szczerze żądając 


od wielu lat przyjść do was; 
* Rzym. 1,10. 1 Tess. 2,17.7 3, 10. 


24. Kiedykolwiek podrużo- 
wać będę do Hiszpani}, przy 
jdę dowas; bosięsp odziewam, 
że. tam idąc ujrzę BA 
że wy mię tam poprowe SBa 
gdy się piórwćój W was 
towarzystwie nasycę: ko. 

25. Ale teraz idę do Jer 


= A wiety® 
lemu, * aby słuzyć 57491 
dobalo 


26. Albowiemsię upa”. i? 
Macedonij i Achaj, >) 
wspólny skład uczyni 


Do RZYMIAN, XV. XVI. 


| 2. Abyście ja przyjęli w 


h którzy 84 W 


i kor. 


„więtyć 
gbogic? SILEF, pzie. 11, W. 


5 4 
+ al CMIO+  10,1+% 7 
Jeru prawde im podobało 
NE j& « 


X 1 eŚśll z : 
p; DO miwiehdóbrducho- 
CZES at ich powinnością 
wych Jet aj usługować 
KE zch. jm UMUSOWAYG: 
W cielesny» R Kor. QF. Gal. 6, 6. , 

2 To tedy wykonawszy 1 
„gł zapieczętowany 

ym jako ję te . 
on 

1 pożyte 
ten poż) ; z. 
„rzez WaS do Hiszpani ; 4 
log. A. jestem pewny że, gdy 
przyjde $ A 
| zoslawieństwem Bwangie- 


20 A + z) DTZ 4 dę. 
lij Chrystusa | JI, Rzym. 1, IL. 


30. Teraz proszę was, bracia; 

da Pana naszego Jezusa 
á . . 128 b- 

Chrystusa, i dla miłośći Du- 


się 


ohli dlitwach 
pasowali za H PRO AN 
za mnie do Boga, `s kor.1, 11. 
31. Abym był * wybawiony 
od tych, którzy są niewier- 
nymi w ziemi J udskićj, 1 
żeby usługa moja, którą wy- 
konywam dla Jeruzalem, 
przyjemna była Świętym ; 

*2 Tess: 3,2. 
32. Abym z radością przy- 
szedł do was * za wolą Boga 
lz wami się wspólnie ucie- 
szyl. * Rzym. 1, 10. 
28. A. Bóg pokoju niech bę- 
dziezwami wszystkimi, Amen. 

ROZDZIAŁ XVI. 


I. Zaleca Febę, 1, 2. 


wia, 3—16. TIT, A 
cych strzedz sie r 


11. Wiele ich pozóra- 
niezgody wszczynają- 


Tę Pozkazuje, 17—274 
A 
ZALECAM wam Bebe, 


siostre n ay SE 
“użebnica K Mala PE. 
„CA MOŚCI 


hre] ; 


ola w Cen- 


k oddam, „pójdę 


7 s Ą | 
x do was, z noJnem 


ha, abyście wespoł ze mną” | 
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Panu, jako przysto! świętym, 


| i dopomagali jey, w czémkol- 


stali sie | wiekby awas potrzebowała ; 
li Pogamie stali się | wiekby was Į 


albowiem ona wielóm była 
pomocną, a nawet mnie sa- 


memu. i M 
3. Pozdrówcie Ł ryscyllę 1 


| Akwila, pomoeniki moje w 


zie. 18, 26. 


Chrystusie Jezusie ; zTysn.4, 18. 

4. "Którzy za życie moję 
swojé własne szyje nadsta- 
wiali; którym nietyiko ja sam. 
dziękuję,alei wszystkie koś- 
cioły Pogańskie. i 

5. Także pozdrówcle kościoł, 
który jest w domu ich. Poz- 
drówcie mego miłego Epene- 
ta, który jest pierwiastkiem 
Achai do Chrystusa. 

6. Pozdrówceie Maryja, któ- 
ra. wiele pracowała dla nas. 

7. Pozdrówcie Andronika 1 
Junia, krewnemojei spółwię- 
źnie moje, którzy znacznymi 
są między A postołami, którzy 
i przedemna byli w Chrystu- 
sie. 

8. Pozdrówcie Ampliasa, mi- 
łego mojego w Panu. 

9. Pozdrówcie Urbana, po- 
mocnika naszego w Chrys- 
tusie, i Stachysa mnie mi- 
lego. 

10. Pozdrówcie Appellesa 
doświadczonego w Ohrystu- 
sie.  Pozdróweie tych którzy 
sa z domu Arystobulusa. 


11. Pozdrówcie Herodyona, 


| krewnego mego. Pozdrówcie, 
tych którzy są z domu Nar- 


|cyssa, którzy sa w Panu. 
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Tryfosa którzy pracuja 
Panu. 


w Panu. 


branego w Panu, 
Jego i moje. 

14. Pozdrówcie Asynkryta, 
Flegona, Hermasa, Patrobe, 
Hermesa, i braci, kórzy Sa z 
nimi. 

„15. Pozdrówcie Filologa, i 
Julie, Nerego i siostrę jego, 
1 Olimpa i wszystkie święte, 
którzy sa z nimi. w 

„16. Pozdrówcie jedni drug- 


Pozdrawiaj a was kościoł 
*1 Kor. 16, 20. 2 Kor. 13, 1%. 
C hrystu Sa. 1 Tess.5, 26. aiia 


17. Teraz upraszam bracia 
baczcie na tych co czynia 
porużnienia, * i + zgorszenia 
przeciwko téj nauce, którć- 
jcie się wy nauczyli; i 
unikaycie I ich. 

eoi "2 ja” B Gan ać 18, 6. 2 Tym. 

18. Albowiem takowi Panu 
naszemu Jezusowi Chrystu- 
sowi nie służą, ale * wlas- 
nemu brzuchowi swemu, a 
przez łagodna mowę i poch- 
lebne słowa serca prostych 
zwodzą. * Filip. 3; 19. 

19. Bo posłuszeństwo wasze 
wszędzie rozeszło się przetoż 
raduję się z wami: ale chcę, 
abyście byli mądrymi * na 
to co dobre, a prostymi na to 
co zie. * Mat. 10, 16, 


Do RZYMIAN, XVI 


12. Pozdrówcie Trvfena i 


W | szatana 
7 g 5 a 0d 
r; a) BD) 
E ozdr owcie F ersy de rychło nog am] 


miłą, która wiele pracowała Jezus 


15. Pozdrówcie Rufa, wy- | 
i matkę 


ich z pocałowaniem*świetem. | 


20. A Bóo Koj n 
Ju z 
Ą aska Pory 


- Amen, * LR bę 


Jasoni g'a | 
à e ni J 
pater, pokrewni moi S Sony 
Filip, 2,19. 
Dzie. 17, 7. 4 p38. 3,2 
9 5 S 4:4. $ Dy Q 
22. Pozdrawiam was w D 
nu ja Tercyus, który ten w 
| pisałem. j j 
23. Pozdrawia wąs * G 
gospodarz mój i cały 
| Pozdrawia was t Era 
farz miejski, i Kwar 


ajus, 
Kośeiol. 
Stus szą. 


tus brat 
*1Kor.1,14. + 2 Tym, 4, kę 


24. Laska Pana naszego 
| Jezusa Chrystusa niech bed. 
| zle z wami wszystkimi. A men. 

25. A temu, który * was 
może  utwierdzić według 
Bwangielij mojćj i opowiad. 


ania Jezusa Chrystusa, wed- 


{ug objawienia + tajemnicy 
od czasów wiecznych zamil- 
czanćj. giym. 16. ELi **. 

26. Lecz teraz objawionćj? 
i przez pisma Prorockie wed- 
ług postanowienia wiecznego 
Boga ku posłuszeństwu wi 
ary między wszystkimi nago 
dami oznajmionćj. "P> 

27. Bogu tylko mądremu 
niech * będzie chwała prze? 


Jezusa Chrystusa na wieki. 
* Rzym, 11, % 
men. 


: : jest # 
Ten list do Rzymianów, napisany jj 


Koryntu, przes Febę, służebnioę 
Cenchrej, 


L 
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ROZDZIAŁ E ipes 

seniu Koryntów» E a> | 
sy palecon suje, i od hardości do P sry 
wiezgody, Soig, III. Pan Bóg mądrość 
F owadi, 12—15. O ości tego świata, ale | 
qadrości aa 


z. 
© 
© 
w 
© 
= 
tą 
2 
5 
2. 
G 
M 
5 
to 
00 
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n WEŁ -ołany * Apo- 
a WEL, powołany Ap 
ZE Jezusa Chrystusa | 
| Boga, 1 f Sostenes 


a7 W z 
przez W ole * Dzie. 13,2. t Dzie. 18, 17. 


| 
oi Boga, który 
„st w Koryncie, poświęco- 
nym * w Chrystusie Jezusie, 
powołanym to świętym, Z 
wszystkimi, którzy 4 wzywają 
imienia Pana naszego Jezusa 
Chrystusa na wszelkiém 
mieyscu, i ich i naszóm. 


«Jan. 17, 17,19. Dzie.15,9. t Rzym. 1,7. 
Efez. 1,1. Kol. 1, 22. 2 Tym.1,9. ir.2, 19. 


3. Łaska wam i pokój * 
niech będzie od Boga, Ojca 
naszego, 1 od Pana Jezusa 
Chrystusa. ASUSA 


| darzełaski niezbywa, którzy 


oczekujecie objawienia Pana 
+ ~ A " 
naszego Jezusa Chry stusa. 
A * Filip. 3, 20. Tyt. dzi* 
R OWE z Zd” 
8. Który was teź utwier 


aż do końca, abyście byli bez 


nagany w dzień Pana naszego 
Jezusa Chrystusa ; ps ao * 

9. Wierny jest * Bóg, przez 
którego zostaliście powołam 
ku spółeczności ł Syna jego 
Jezusa Chrystusa, Pana na- 


* Rzym. 3, 4. 1 Tess. 5, 24. 
SZEZ0. + Jan. 1, 3,7. 


10. A proszę was, bracia! 
przez imię Pana naszego Je- 
zusa Chrystusa, abyście zje- 
dnako mówili * wszyscy, a 
nie były między wami ro- 


i zerwania, ale abyście byli 
|zespojeni jednaką myśl% 1 
| jednakićm zdaniem. 


* Rzym. 
1%, 5. 


11. Albowiem oznajmiono 
mi o was, bracia moi! od 


t. Dziękuię Bogu mojemu * 
Jawsze za was za laskę Boga, 
która wam jest dana w Chry- 


stusie Jezusie, ASA 


+= wig , 
ð. Zeście we wszystkićm | 


Ubogaceni zostali w * nim 

we wszelkióm słowie i we 

Wszelkićy znajomości 

i. ą * Koloss. 1, 9, 18 

6. Jak; gi 055 09.16. r. 3,7. 
Jak i świadectwo Chry- 


stusowe utwi 
utwierdz 
W was, one zostało 


1. Tak ; 
Tak zę wam na żadnym | 


domowników Chloi, iż swary 
sa między wami. 

12. A mówia o tem, iż ka- 
żdy z was powiada: Jam 
jest * Pawła, a ja Apollosa,t 
ja ja Kiefasa, ale ja Chry- 
| stusa. *1Kor.58,4. 7 Dzie, 18, 24. 
18. Czy rozdzielony jest 
| Chrystus? Czy Paweł za 
| został ukrzyżowany ? 
| Czyście w imię Pawła ochre- 


| czeni? 


| 14. Dziękuję Bogu, żem ni- 


bo 


98 


kogo z was nie ochrzcjł, 
oprócz * Kryspa 1 Gajusza ; 
l 4 * Dzie. 18, 8. 

15. Aby kto nie rzekł, żem 
ehrzeijł w imię moje. 

16. Ochrzceiłem tóż i dom * 
Stefana; nadto nie wiem, 
ezym kogo innego ochrzcił. 

7 I al. Kor. 16, 15. 

17. Bo mnie nieposłałChry- 
stus ehrzeić, ale Ewangieliję 
kazać, wszakże nie w madro- 
ści * mowy, aby nie był 
pozbawiony mocy krzyż 
F *1, Kon 2..1,:4,13. 
Chrystusa. date 108! 

18. Albowiem kazać o krzy- 
żu tym, którzy gina, jest 
głupstwem ; ale nam, którzy 
jesteśmy. zbawieni, jest- * 
moca Boga. R 25 

19. Bo napisano : Wniwecz 
obrócę madrość * madrych, 


a rozum rozumnych odrzucę. 
* Izaj. 20, 14. Abdyasz w. 8. 


20. Grdzież jest madry? 
gdzież * jest uczony w plś- 
mie? „gdzież badacz wieku 
tego ? Czyż w głupstwo nie t 
obróci? Bóg mądrość świata 
tego ? R T Mat. 11, 25. 
21. Gdy bowiem w madro- 
ści Boga świat * nie poznał 
Boga przez mądrość, upodo- 
bało się Bogu, przez głupie 
kazanie zbawić wierzących, 
* Mat.,11,%. Łuk. 10, 21. 

22. Gdyż i Zydzi się * cu- 
dów domagają, i Grecy mą- 
drości szukają. A oba 


28. Ale my  opowiadamy 
Chrystusa ukrzyżowanego, 


i ) 
Ziydom wprawdzie zgorsze- 
nie, a Grekom głupstwo ; 

24. Lecz samym zaś powo- 


I. Do KoRYNTÓW, I. IT. 


łanym Żydom i 
Chrystus, * moc Bopa (M 
drość Boga, n 
25. 1 stwo 
Albow iem głupstwo j 
ga mędrsze jest, niż |. 
a słabość Boga ea 


Rzyn 4: 


jest, niż ludzi. 

26. Przypatrzcie się bow; 
powołaniu waszemu, bras 
nie wielu mądrych. wedi, 
ciała, nie wielu możnych 8 
wielu szlachetnego rody l 

27. Ale co głupiego jest 
świata, to wybrał Bóg, at 
zawstydził madrych; a W 
jest słabego u świata, wybrał 
Bóg, aby zawstydził mocnych, 

28. I to co jest niskiego 
rodu u świata i wzgardzone 
wybrał Bóg, to co niezem nie 
jest, aby to co czemś jest, 
zniweczył. 

29. Aby się nie chlubiło 
żadne ciało przed obliczem 
jego. 

30. Lecz z niego wy jeste- 
ście w Chrystusie Jezusie, 
który sie nam * stał mądro- 
ścią od Boga i t sprawiedli 
wościa i | poświęceniem 1 


. . * O) sg, 2, 8. + Jer. 
odkupieniem, 35.6. Rzym. 5,9. 
t Jam. 17, 19. 


4 Efez.1,7. , Kt 
81. Aby jak napisano : 2 0 
się chlubi, niech w Panu 5% 


chlubi + Jer. 9, 28. 2 Kor. 10,17. 


ROZDZIAŁ IL. s 


; rzykładzie swoim pokasuie SEA 
; Boskićy mądrości od świeckzćy, Sa 7 
czycielów Ewangolij świętćy © 
móców świeckich, 1—13. 
zuio rozdział duchowneg 
człowieka, 14—16. 


| 4 gdym przy” 
was, bracia! nie 


1I. Zatóm pok 
= i cielesno8? 


dł do 
przy” 


Å < 
14 
l 
| 
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Totei Ducha swego : 


z % VA EY 
że „| Bóg * przeż 
wyniosłościć EE gl | po ii Duch wszystko 
f Z D F 5 sile A= | AL JC 10 PA a p c 
glem PN ści, opowiada “ka i elębokości Boga. 
ho £ mad! i H Boga. | przenika, OE Mat. 18,11. r. 16, 17 
| 7 jal ec ka) i Fo MIAU. p jA 3 
o WAŻ SW or 1,15,, 2 Piotr. LA 11. Bo któż z ludzi wie, co 


n 


D J f 
„ęCZ potrzebną» 
rzeC7 F; 

tylko Je 


uważałem Za], 
nie innego | jest w 
j jak | duch z 
on | Nim jest? 

| co jest w 


człowieku, jak tylko 
człowieczy; który Ww 

Także tćż 1 tego, 
Bogu, nikt nie wie, 


nem 
41bow 1e1 


`e między, Wan 
zus Chrystus, 


„krzyżowany: | tylko Duch Boga. 


3, Í byłem Ja |. 
pości 1 W bojaźni 1 w 
wielkim. 

4. A mowa mo 


cdi hr 12. My zaś nieprzyjęliśmy 
ioii H| ducha świata, lecz Ducha, 
który jest z Boga, abyśmy 
wiedzieli, co nam jest od 
Boga darowane ; 


y 
= 


jai kazanie 
- nie było W powabnych | 


mo] kié] słow: b. | © : 

v PES $ z1e S OWAĆG J, Bila ? . = 
nadrości ludzkiej S% 3 tóż mówimy, nie 
mad Ducha i mocy, 18. O czem. J: 


ale w okazaniu 


drość nie * tego świata, ani | 
władców tego t świata, któ- 
ży giną ; 
7. Aleopowiadamy madrość 
Boga * w tajemnicy, zakryta, 


5. Aby się wiara wasza nie 
„runtowała na mądrości lu- 
dzkićj, ale na mocy Boga. | 
6. Mądrość zaś opowiadamy | 
między doskonałymi ; ale ma- | 


| temi słowy, * których ludzka 
madrość naucza, lecz których 
Duch Święty naucza, do du- 
| chowych rzeczy duchowe sto- 
sując. *1 Kor.1, 17. 2 Piotr. 1, 16. 
14. Ale cielesny człowiek * 
J rzeczy, 
| które sa Ducha Boga; ałbo- 
| wiem mu sa głupstwem, inie 
| może ich poznać, ponieważ, 


duchowo sa- rozsądzone. 
* Rzym. 8.5. 


+] Kor. 1.17. 1. 4, 19. 2 Kor. 11, 6. 
1 Tess. 1,5. 2 Piotr. 1,16. 


(nie pojmuie tych 


* Jak. 2,17. t1 Kor.15, 24. 


2 2 


która Bóg przeznaczył | 15. Ale duchowy rozsądzæ 

przed wiekami ku chwale | wszystko; lecz sam od niko- 
1767 * R . 16, 25. s 

nasze, (maa | vo nie bywa rozsadzony. 


t 


8. Która żaden z władców* 
ego świata nie 


gdyby + byli poznali, nie 


16. Albowiem któż poznał * 
umysł Pana aby go miał 
uczyć? Ale my umysł Chry- 


poznał; bo 


byliby P 

; y ana chwał ukrz + ; a Tzaj. 40, 13. 

żowali; Mat. 25. R + SpA MANY, -o 

9 T ik an. 7,48. t Dzie. 3, 15. ROZDZIAŁ TRE 

0 i A 0, jak napisano "| T Dawszy sprawę ouniżonćy nance swoićy, 
ego SĄ oko nie widziało s 1—3. II. Pokaznie, w jakićm Boważeniu 


ucho ni 
serca, lu 


‘ONT; > 
M Pygotował Bóg tym, któ- 


słudzy Chrystusowi być maią, 4, 5. HI 
Jaki ich urząd, 6—9. TV. Jaki sposób bu- 
dowamia, 10. V. Który jego fundament 
11—15. VI. Napomina Korynteczyki, żeby 
dusz swych nie kalali, 16, 17. VII. Hard: 
ciała mądrością, 18—28. | 


I JA, bracia! nie moglem do 
was mówić jak do ducho- 


a, słyszało i co do 
zkiego nie wstąpiło, 


tiardw 


zy 
H 50 miluj d. N Izaj. 64, 4, 
Ą 6 i 8 
nam objawił to 
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wych, ale jako do cielesnych, | fund 
i jako niemowlątek w Chry- | buduje ; 
stusie. | ii 


| baczy niech 
= y | Zy, jak na nim Y, Nechęi 
2. Karmiłem * was mle-| 114 p RAA buduję | 
kiem i trawa: boście ae aain WIEMifyy a” 
jem, a nie potrawą; boście | innego nik Idamenius 
. > l 


| t nie 

| yć P ) Može 

| ZYC, Oprócz tego, któ, 
f 7 =- , = . 

założony a któ ory 


v . £ 
rym jes 
e Pa M JESG Jęz 


jeszcze nie mogli znieść, a i 
teraz jeszcze nie możecie, 
* Izaj. 28,9. Zyd. 5, 12, 18. 1 Piotr. 2, 2, 
3. Gdyż jeszcze cielesnymi | Chrystus. 
jesteście. Bo ponieważ mię- | 12. A jeśli kto na 
dzy wami * jest zazdrość i | $TUNcie buduje, złoto ér B 
swary, 1 rozterki, czy nie. drogie kamienie, drwa si A 
jesteście cieleśnymi i nie | F*9mę, "dj 
postępujecie według ludzi? |. 13. Każdego robot 
*q Kor. 1,11. Gal. 5, 0. Jak. 3, 14. ędzie ; bo to dzień 


a Jawna 


| 3, 14. okaże. 
sk Albowiem gdy kto mówi: | gdyż przez ogień RO 

L GET iy ~ 1. FE € ay, | e: 
Jam jest Pawła, a drugi: | będzie, a każdego robota jaka 


Jam „A.pollosa ; „czyż ciele- | jest ogień doświadczy. 
soymi Rie Jesteście P 14. Jeśli czyja robota zosta. 
5. Bo któż jest Paweł? | nie, która na nim budował 
Któż * Apollos sa oni tylko | zapłate weźmie. 
sługami, przez którychście | 15. Jeśli czyja robota splo. 
uwierzyli, a to jak każdemu | nie, ten szkodę poniesie; 
Pan dał. *Dzie.18,4. |]ecz on sam zostanie zacho- 
6. Jam sadził, Apollos * | wany, jednak tak jak przez 
polewał, ale Bóg wzrost dał. | ogień. 
ha . Dzie.18,%.r.1981. | 16, Czyż * nie wiecie, że 
kj A tak, anı ten, i sadzi, | swylatynią Boga jesteście, i 
jeni APE AE va KE ole- | Dúch Boga mieszka w was? 
wa, ale Bóg, który wzrost | *1 Kor.6,19. 2 Kor.6,16. Żya.3,6, 1 Piotr. 
daje. | 17. Jeżeli kto kazi swiątynie 
s. Lecz ten, który sadzi, i Boga, tego Bóg zniszczy albo- 
ten, który polewa, jedni są, ; wiem swiatynia Boga święta 
a każdy swoję zapłatę we- | jest, którą wy jesteście. 
źmie * według pracy swojey. | 18. Niechże nikt samego 
Ina dad 0020 | siebieśnie % zmodzi ; jeśli. się 
9. Albowiem Boga współ | komu zdaje, że jest mądry 
pracownikami jesteśmy; * | między wami na tym świeć” 
wy Boga rola, Boga bu- 


. 


; s im, aby 
niech się stanie głupim fs 


19. Albowiem mądrość tosi 
e 


u 
Który 


10. Według łaski Boga, | 
która mi jest dana, jako | świata głupstwem J 
mądry budownik założyłem | Boga; bo napisano: 


| 
| 
dynkiem t jesteście. płozy. | się stał mądrym. 


| czas i 
| asem, a; 


I Do KoRrNrów, IV. 


£ madry ch wW chytro- 


yi * Job. 5, 13. 
bwy ; oa 
g 07 syg; Pań zik 

o. 1.7 Że SA | 
„W. + madrych _* A | 

8 va. + Ps. 94, 11. 

my” 


math „k niech się nikt nie 
Aa... bo wszystko 


A +) g 
I Czy Pawel, CZY Apollos, 
ZY Kiefas, CZ 
WA 


“ot, czy śmierć, CZy or 
jywW0t, A, 
M iętość, czy przyszłość, 


gszystkO jest wasze ; 


99 À wy jesteście Chry- | 


tusa, 2 Chrystus jest Boga. 


ROZDZIAŁ IVY. 


J, Prawdziweg0 Apostoła Opisawszy, 1—6. 


ść ierat > 

, Za cześć sobie raczć a 

A poczyta, 7, $. III. I znaki pewne 
„eli 


przywodzi, Z których sie pokazule, 9. IV : 
sie ani o chwałę SWOJĘ, 10. V. Ani o 
zuch swóy starał, 11—16. VI. Tymo- 
tonsia zaleca, 17. VII. I zam przyyść do 
nicii obiecnie, 18—21. 


m K niechay o nas człowiek 
rozumie, jak o sługach 
Chrystusa i o szafarzach 
taiemnie* Boga. “Mat. 24, $. 
2, A tego zreszta wymaga 
sie po szafarzach, aby każdy 
maleziony był wiernym. 

3. Ale u mnie to jest naj- 
mniejsza, żebym był przez 
was sądzony, albo przez sąd 
ludzki ; lecz i sam siebie nie 
sądzę, 

a Albowiem do niczego się 
` poczuwam, wszakże nie 
N yaen usprawiedli- 
sądzi, m ie i a ÓW Ao 
Ą ak Ji St. i ; >=, r: 23, 4, 

(o sądźcie * przed 


| który z me dzie Pan 


JŚwieci, co skry- 


y świat, czy | 


zéy niż za hańhe uni- | 


JOT 


| tego jest w ciemności i objąwı 
| zamiary serc; a tedy każdy 
| bedzie miał chwałę od Boga. 
| 4 *Mat.7,1. Rzym. 2,1. 

6. Ato, bracia, stosowałem 
|do siebie i do A.pollosa z po- 
| wodu was, abyście się od nas 
| nauczyli, nie więcey 0 sobte 
| rozumieć, nad to co napisano. 
| aby żaden z was nie nadymad 


się jeden przeciw drugiemu. 
* Przyp. 3, 7. Rzym. 12,3. 
7. Albowiem któż cię odró- 
żnia? I cóż * masz, czego- 
byś, nie otrzymał? A jeśli- 
żeś otrzymał, czego się chlu- 
bisz, jakbyś nie otrzymał ? 
| * Jan. 3, 27. 
| 8. Jużeście nasyceni, juże- 
| ście i ozbogaceni, bez nas 
| 
i 


królujecie a bodaj byście 
królowali, abyśmy i my z 
wami wespoł królowali ! 

9. Bo zdaje mi się, że Bóg 
nas Apostołów wystawił ja- 
koby ostatnich, na śmierć * 
skazanych; albowiem sta- 
liśmy się  dziwowiskiem 
| światu i aniołóm i ludzióm. 

* Ps. 44, 23. Rzym. 8, 38. 2 Kor. 4 11. 

10. Myśmy głupi dla Chry- 
| stusa, ale wyście roztropni 
w Chrystusie ; myśmy słabi, 
a wyście moeni; wyście 
szanowane, a my w pogard- 
zie. | 
| 11. A do tćj chwili i łaknie- 
> 1 pragniemy, i nadzy 


Jesteśmy, i policzkowani by- 
wamy, i tułamy się, 

„12. I trudziemy się pracu- 
iac, * własnemi rękami: edy 
nam f złorzeczą, błogosła- 


Fazy pcz zy WR RODZA: 173 
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wiemy, gdy nas przesladują ZDzI 


3 i x * Dzie. 20, 34. 
cierpliwie znosimy, n ren n *% Gromi Koryntczyky 3, 
t Mat. 5, 44. Łuk. 23, 34, kap między Sobą cierpi OSNEgy 
i - : o szat i OA Se BIELI JL GR AW 
18. Spotwarzani, modlimy hardość zzaniwswy, awi sei, 19 „ySzetę, 
J > 8. 


I. Gromi Kor 


AE 3 Ho , RAA AES wyłaczać, o: s A; 
się ; „jakby śmieciem świata, | zy zmot oma aO Się presei W, Kd 
staliśmy się wyrzutkami wszy- po WS ZECHNĘ włączy, 
stkich aż dotad. AT Ra „TB gł sha 
SETI że jest miedz, 46 
_14. Piszę to, nie dla tego, wszeteczeństwo, į p Yai 
by was zawstydzić, ale jako | wszeteczeństwo. jak akję 
syny moje miłe napomi- | wet między pa CHO na. 


nam. 
15. Bo choćbyście dziesięć 


` Sanam) E 
3 345 je) n 
wymieniają ab L Nie 


mieć * żonę oje 


tysięcy przewodników w| o 4 WŚ 8., 20/11. siły, 
. t E Ą A : aja 7 S y, a "laj, 
Chrystusie mieli, wszakże | „| czój a. > pi nedeli, ane 
> . OSW” s SE cu Z SMUGI 1 aK 
nie wielu ojców ; bom ja was |, ostał wyłączony z. tak aby 
w Chrystusie Jezusie * przez | 4 sołen logi Pośrodku 
Ewangieliję spłodził. z a Pea Uczynej 


+ Dzie. 18,11. Gal. 4, 19. Filem. w. 10. 
16. Proszę was * tedy, bą- 


dźcie naśladowcami moimi. 
+ Fil.3,17. 1 Tess. 1, 6. 2 Tess. 3, 7. 


17. Dlategom posłał do was 
Tymoteusza, który jestsynem 
móim miłym 1 wiernym 
w Panu; który wam przy- 
pomni drogi moie w Chry- 
stusie, jak wszędzie w ka- 
żdym kościele nauczam. 

18. Ale tak się niektórzy | 
nadęli, jakobym nie miał |na zatracenie ciała, ażeby 
przyjść do was. | duch był zbawiony w MIO 

19. A przyidę w krótce do | Pana Jezusa. ">" 
was, jeśli Pan * zechce, i| 6. Nie dobra jest chluba 
poznam nie mowę tych | wasza. Czyż nie wiec, 2 
którzy się nadeli, ale ich | trochę * kwasu cale zaczjńć 
moe. * Pzie-18, 21. Żyd. 6,3. Jakób.4,15. | nje zakwasza ? i 

20. Albowiem nie w mo-| 7. Oczyśćcież się te yli 
wie * okazuje się królestwo | starego kwasu, abyście yi f 
Boga, ale w mocy. *759-%4% |nowóm zaczyniemiem, „A 


9 a ` Ta 

5. Ja przynajmniej choć + 
nie obecny ciałem, ale obecny 
duchem, jużem, osądził jak 


który to tak uczynił, *5%. 
4. Gdy sié w imieniu Pam 
zgromadżicie, wy 1 


Jezusa. Chrystusa, 
} 


2n TE NE Ą Ę 2 r G) s A 2. 

21. Cóż wolicie? * mamże | jesteście przasnym! ; jelk 

z rozga przyjść do was, czy | wiem nasz Baranek W gy 
AGA 7 ©” ofiarowe 


też z miłością i z duchem | nocny ża nas 


łagodności? ;aggg; wt: | został, Ohrystne 


gdybym był obceny, tego, | 


naszego Jezusa Chrystus | 
duch | 


moj z mocą Pana naszego | 


5. Oddaćtakiego szatanowi | 


I. Do KoRYNTÓW, yL. 


> -Łwieto 
- obchodźmy $W ięt i 
Ri 21 * kwasie, ani W 
jie WP e se nrzeWTOLNOSŚCI 
"AB złości, Prz ości 
 adnikach SZCZero: 
zaśnikac AU SKU 
am .w liście, 
9 » 
U s r 
abyście A za 
(A Tihi a A 
„zetecZnIe ay 
40 Ale nie wogole z wS 
żęcznikami 
„ cheiw cam, 
„albo Z sia, 7 
a inaczóy musielibyście 
0 AE 
wyjść Z tego świata. 
ji. Lecz teraz napisałem 
wam abyście nie przestawali z 
takim, któryby a „Się 
bratem, był wszetecznixiem 
albo chciwcem, albo bałwo- 
chwalea, albo pobwarcą, albo 
pijakiem albo ździercą, że- 
byście z takim * i nie jadali. 

* Mat. 18,17. 2 Tess. 3, 14. 
12. Albowiem na cóż ja mam 
sadzić obcych? Czyż wy 
swoich, nie sadzicie ? 
13. Obcych zaś, Bóg sądzi. 


zestawali Z. c 
| którzy sa podleysi w Eo- 


i tego świata, albo | 


abyście sady mnieysze odby- 
wali 7 Ek: 
38. Czyż nie wiecie, ze anio- 
łów sadzić będziemy? Cóż 
dopiero doczesne rzeczy P 

4. Jeżeli tedy macie sprawy 
o rzeczy doczesne, to tych, 


| ściele wysadzajcie. 


bałwochwalcami ;. 1 1 | 
| jednego, któryby mógł rozsa- 


| ele? 


Usuńcie tedy złego z pośrod | 


siebie samych. 


ROZDZIAŁ VI. 

L Wierny Chrzescianin niema sie z Chrześci- 
amem do sadu ludzi niewiernyc h wyta- 
(ać, 1-6, TI, Aleraczćy krzywde cierpieć, 
1,8. ITT. Nieczystości wszelakich grzechów 
„Asię pilnie wystrzegać, 9—18. IV. Bo 
Jest kościołem Ducha Ś 

togo kupiony, 20. 


/- 
NZ kto z was, mając 
p = 5: 

r sprawę z drugim prawo- 
ŚŚ `g przed niesprawiedli- 
(M a nie przed świętymi? 

2. j 5 A L a 
Swi: vaya nie wiecie, że świeci 
goi Sadzić będa? A jeśli 
Swiat przez * SĄ iz Jas j 
dzony e7 Was będzie 
D’ czyliście 


M 
SA- 
(e 


niegodni, 


Świetego, (19. V. 


| wiedliwieni w imieniu P: 


Ne 
tCutiio 


5. Ku zawstydzeniu wasze- 
mu to mówię. Niemaszże wiec 
między wami mądrego amı 


dzić między braćmi swymi ? 

6. Ale się brat z bratem 
prawuie, i to przed niewier- 
nymi. 

7. Już to w ogóle klęska 
jest między wami, że się z 
sobę prawujecie. Czemuż 
raczéj krzywdy nie * cierpi- 
Czemuż raczéj szkody 
nie ponosicie ? | sy” hiat 5.:9. 40: 


Łuk. 6, 29. Rzym. 12, 19. 1 Tess. 5, 14.1 Piotr. 


8,0. 

8. Ale *wy krzywdzicie i 
o szkodę przyprawiacie, i to 
braci. * 1 Tess. 4, 6. 

9. Alboż nie wiecie, iż nie- 


|sprawiedliwi królestwa Bo- 
ga nie odziedziczą ? 


Are 


INIO 
mylicie się: *ani wszeteczniey, 
ani bałwochwaley, ani eudzo- 
łożnicy, ani zniewieściali, ani 
sameołożnicy, * Gal, 5, 19. Efez. 5, 5. 

10. Ani złodzieje, ani chci- 
wcy, ani pijacy, ani złerze- 
czący, ami ździercy królestwa 

oga nie odziedziczą, 

11. A takimiście niektórzy 
* byli; aleście omyci, aleście 
T poświęceni, aleście usp: 
1 


A 5 
i ét- 
TA 


nf 


n 
i 
Pi. 


|. 


eee 


+ 
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* Dzie. 20, 34. 


15. Spotwarzani, odl 
się ; jakby śmieciem świata, 
staliśmy się wyrzutkami wszy - 
stkich aż dotąd. 

14. Piszę to, nie dla tego, 
by was zawstydzić, ale jako 
syny moje miłe napom1- 
nam. i 

15. Bo choćbyście dziesięć 
tysięcy przewodników w 
Chrystusie mieli, wszakże 
nie wielu ojców ; bom ja was 
w Chrystusie Jezusie * przez 


Ewangieliję spłodził. 
* Dzie. 18,11. Gal. 4, 19. Filem. w. 10. 


16. Proszę was * tedy, bą- 


dźcie naśladowcami mo1m1. 
+t Fil.3,17. 1 Tess. 1, 6. 2 Tess. 8, 7. 


17. Dlategom posłał do was 
Tymoteusza, który jestsynem 
móim miłym 1 wiernym 
w Panu; który wam przy- 
pomni drogi moie w Chry- 
stusie, jak wszędzie w ka- 
żdym kościele nauczam. 


18. Ale tak się niektórzy. 


nadęli, jakobym nie miał 
przyjść do was. 
19. A przyidę w krótce do 


was, jeśli Pan * zechce, i| 


poznam nie mowę tych 
którzy się nadęli, ale ich 
moc. * Dzie, 18, 21. Żyd. 6,3. Jakób. 4, 15. 
20. Albowiem nie w mo- | 
wie % okazuje się królestwo | 
Boga, ale w mocy. *7F.3,4. | 
21. Cóż wolicie? * mamże | 


I. Do KonyNrów, IV. V. 


] 
om ROZDZIAŁ y 
E Gromi Koryntczyki, iż śp . 
cznika między soba cierpieli snegg ws; 
rego szatanowi oddawa, + ze: 
hardość zganiwszy, 8-8. Iy yll 
« Uczy 


wyłaczać, i jako sie praan ‘Y, k 
Q „1 ja e Przeciwko > Xt6 
nym zachować maia, GZ" ko wył kg 
ychąc 
W 


wszeteczeństwo, i to da 


że jest między 
wszeteczeństwo, jakie ka 
wet między paganami 
wymieniają aby ktoś 
mieć * żonę ojca swego 
9 A a. 0a. SARON gg 
a A wyście sre nadeli, anie 
raczej się zasmucili, tak aby 
został wyłączony z pośrodku 
was ten, który ten ucz 
popełnił. 

3. Ja przynajmniej choć + 
nie obecny ciałem, ale obecny 
duchem, jużem, osądził jak 
gdybym był obceny, tego 
który to tak uczynił. * Rol, 

4. Gdy się w imieniu Pana 
naszego Jezusa Chrystusa 
zgromadźzicie, wy i duch 
moj z mocą Pana naszego 

| Jezusa Chrystusa, 
| 5. Oddaćtakiego szatanowi“ 
|na zatracenie ciała, ażeby 
|duch był zbawiony w dzień 
Pana Jezusa. 1 
6. Nie dobra jest chluba 
wasza. Czyż nie wiecie, 6 
trochę * kwasu całe zaczynie: 
nie zakwasza ? AA 
7. Oczyśćcież się tedy 18 


m e 
miał 


ynek 


ie byli 
starego kwasu, abyście Ki 
nowóm zaczynieniem, „l i 


jesteście przaśnym!; 


z rozga przyjść do was, czy 
też z miłościa i z duchem 


a [e 
łagodności ? *9 Kor. 10,2, 
r. 13,10. 


ę Ę „olka 
wiem nasz Baranek j 
nocny ża nas ofiarow' 
został, Ohrystus. 


| 
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17. > 
- obchodźmy święto 
* kwasie, aniw | wali 7 

pio W ości przewrotnosci, | 8. Czyż nie wiecie, ze anio- 
łów sądzić będziemy? Cóż 
| dopiero doczesne rzeczy ? 

| 4. Jeżeli tedy macie sprawy 
ZE |O rzeczy doczesne, to tych, 
AD ecznikami ; którzy sa podleysi w ko- 
%9, Ale nie wogole z wsze- | ściele wysądzajcie. 

ęcmikami tego świata, albo | 5 Ku zawstydzeniu wasze- 
; chciwcami, albo z zdzierca- | muto mówię. Niemaszże wiec 


1 ránt eie r z 
abyście sądy mnieysze odby- 


liście, 
nie przestawali z 


mi, albo Z bałwochwaleami ; | między wami madrego ani 
, 8 pa E 4 s A 5 | A NZ Fi E oTa 
ho inaczéy musielibyście | jednego, któryby mógł rozsa- 


wyjść z tego świata. | dzić między braćmi swymi ? 
ji Lecz teraz napisałem | 6. Ale się brat z bratem 
wam abyście nie przestawali z | prawuie, 1 to przed niewier- 
takim, któryby mieniące się | nymi. 
bratem, był wszetecznikiem 7. Już to w ogóle klęska 
albo chciwcem, albo bałwo- | jest między wami, że się z 
chwalea, albo potwarcą, albo ,sobę prawujecie. Czemuż 
pijakiem albo ździercą, że-  raczćj krzywdy nie * cierpi- 
byście z takim * i nie ka | cie? Czemuż raczćj szkody 
Mat. 18,17. 2 TeSs. 3, 14. . 50a eye Prze M. 9084 
12. Albowiem na cóż ja mam | pae Pa wawa. rack. Bóg: 
sadzić obcych? Czyż wy  % 
swoich, nie sadzicie ? | 
13. Obcych zaś, Bóg sadzi. | 
Usuńcie tedy złego z pośrod | 
siebie samych. | 
ROZDZIAŁ VI. 
L Wierny Chrześcianin niema się z Chrześci- 
aninem do sądu ludzi niewiernych wyta- 


j 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


3,0. 

8. Ale * wy krzywdzicie i 
o szkodę przyprawiacie, i to 
braci. * 1 Tess. 4, 6. 
| 9. Alboż nie wiecie, iż nie- 
| sprawiedliwi królestwa 
ga nie odziedziczą? Nie 
ak mylicie się: *aniwszetecznicy, 
A ae M. Aleraczéy krzywdę cierpieć, i bał hwal ani izg 
on fe pontos wszelakich grzechów anl Da$WOCNWAJCY, ant cudzo- 
asig pilnie wystrzegać, 9—18. IV. Bo | łożnicy i zniowieściali ani 
io Aik og AE 4 lożmioy panien leściali, ani 
sameodożnicy, 3al. 5, 19. Efez. 5, 5. 


MT kupiony, 20. 
ry . . A . e . . 
N IFZ kto z was, majac | 10. Ani złodzieje, ant chel- 
wcy, ani pijacy, ani złęrze- 


r sprawę z drugim prawo- 
ać Sle Tr » = paet $ Wz + 

się przed niesprawiedli- | czacy, ani ździerey królestwa 
Boga nie odziedziczą. 


Tymi, a nie przed świętymi? 

świat s o a. że A AR łaj A. takimiście niektórzy 

As przez ad haizia | ; A aN oe: 3 al 
czyliście niegodni, | wiedłiwieni w nienia "Bo 


TO 
DO- 


Ułony 
w? 
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Jezusa, i przez Ducha Boga 20. Drogoście 
a$ 4 * Tyt. 3.3. t 1 KOT. I, 2 s EK c i - 
naszego. odkupieni. Wys 


12. Wszystko mi wolno, ale | tedy Boga w czej, | MVcie 
: J 5 ciele w DZ 
nie wszystko * pożyteczne ;;w duchu waszy aszén j 


wszystko mi wolno, ale ja się | Boga. *1Kor.7, $. 
nie dam zniewolić żadnej | 7 
* 1 Kor. 10, a | i ROZDZIAZ, VANI 
rzeczy. | MOE daru Wstremieżj;.. 
zk p Le VEEP oga niemaia, w Aa - ĆBllyyogoj 
i3. Pokarmy dla brzucha, | radzi 1-11 Romalżeński ntan wa 
a brzuch dla pokarmów ; ale | 109. II. Aby każdy w wezwano W broni, 
Dr Se > d J 3 PARE Ch trwał, upomina, 20—24. TV e  WOjóm 
DOg1 jedno 1 drugie ZNISZCZY; ; dem panieński stan m 1 Wzęję. 
. ż . H dzi, 25— pra ę 
ciało zaś nie dla wszeteczeń- | GO se be 
stwa, ale dla Pana, a Pan | A i SOAL DG czemeście 
dla ciała. | sa P isali, dobrze czło. 
14. Bo Bóg i Pana * wzbu- | e pe » nie tykać się nie. 
dził, 1 was wzbudzi moca! 2" JA 
sWOTa * Dzie. 2, 32. Rzym. S$, 11. R$ A. e ze wzgledu na WSze 
dc | 7 . t AS 
z r AT T eczeń h każ 
15. Czyż nie wiecie, iż ciała | kę Sa niech każdy ma 
* wasze są członkami Chry- |". - woane zone) iikaddd 
stusa ? Wziawszy tedy | Rya 1 ma swego. wlasnego 
ezezłonki Chrystusa, mamże | 8 M NSE 
- > : SNR | 3 (LA: ‘G * y S 
je uczynić członkami wsze-| 45 a 18024". ZORIE po. 
tecznicy? Bynajmniej! a AD CRO ddaje, podo- 
| 1 + Btez.s,so. | Dnie 1 żona mężowi. g Fot. a, 
16. Alboż nie wiecie, że ten,| 4. Żona własnego ciała swe- 
co się łączy z wszetecznicą, | go w mocy niema, ale mąż; po- 
jednóm ciałem z nią jest? | dobnicż i maż własnego ciala 
albowiem napisano : Bedą | swego w mocy niema, ależona. 
dwoje jedném * ciałem. | 5. Nie usuwajcie się jeden 
* Mój.3, 34. Mat. 19. 5. Mar. 10, 8. Efez. 5,31. aż " CRSBANE 
17. A kto sie łaczy z Panem, Da A z baby do 
z e: Efe e 7S 4] 
ledńymóduchem jest z nim. “1 ROD „ZeZWOTENIE E 
czasu, aby się oddać postowi 
2 . as 72 . 
modlitwie; i znowu wespóli 


18. Uciekajcie od wsze- 
teczeństwa. Wszelki grzech. | * t 

= ’ | się schodźcie, aby was szatan 
nie kusił dla waszćy niepo- 


któryby człowiek popełnił, 
wściagliwości. 


oprócz ciała jest; lecz kto 
wszeteczeństwo płodzi prze- i 
ZŁ wi ażając, 
ciy kowłasnemu ciału grzeszy. 6. A to mówię pobłażająć, 
a nie rozkazujac. 
7. Albowiem chciałbym,aby 


19. Czy nie wiecie, że ciało 
wasze Jest przybytkiem Ducha wszyscy ludzie * byli takimi 
jak i ja; ale każdy ma swoj 


Swietego, który w was jest, 
własny dar łaski od Boga 


ttórego macie od Boga? a 

me należycie do siebie | edon tahi drotowam 
eaen taki, drugi owak. 
J ? 5! * Dzie. 0, 9: 


Ve Ją 
ałżenstwo 


mych t i Kor, 3, K, 2 Kor, 6, 16, Żyd. 
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r. DO KORYNTÓW, Xi sg ty wiesz 
i ana | 16. Albowiem co JOE” 

Jacym W Bia Z zana czy pozyskasz mer; 

4 nie bę. * *dowóm mo- | żono : czj iesz, mężu! CZy 

8, gt 1. M aa taki- | Albo co ty yit i ; 
Dobrze im J9% | po 6 k każdemu 
vY zostane I Si AAIYE rada TAY 
$ OSLAT G J y WA NAC caa V A) Z S r Ry AAN 
h P jęśli się WST a |udzielil Bóg, jako każdego 
owołał Pan, tak niech každy 


4374 


m. l é 
0 Ale jeśl n 
A A 

nie mopy’ stapia ; bo lepiej 


TE 


Dg . t WSZY - 
„„4ski WS : Łopić stepuie; a tak we $ 
nałżeńsk! łęchski wsLapić, postępu Ex x y ch ostana- 
„stań me pr P G stkich kościoła ] 
b . er 5 5, 14. 5 
piż upalenie CE wiam. 


[A rz SA W 
j Tym zaś, Którzy i; 
10. + „Askim, rozkazuję 


Pan: Zeby Się 


18. Jeśtże kto powołany " 
obrzezaniu niechaj mie wpro- 


sti ; E t . . ezki: a 
nie 1% A jeża nie odłą- wadza na się kj > A 
s meza s t . 5 e zezće 
200 yu, wo sir is. | jesb że kto w różo 
/ *10 Puk. 10, 12, H z 


| 
| 
poz T: | | powołany,niechsię nie obrze- 
‘ij, A jeżeliby się odłączyła, | zuje. i ad 

niechayże zostanie niezamę%- | 19, ()brzezka niczem * mie 
na, albo niech się z mężem jest i nieobrzezka niczem nie 


pojedna, a mąż żony niechaj | jęst, ale zachowywanie przy- 


nie opuszcza. || af $ Gal.5, 6. 
1», A innym ja mówię, a 
nie Pan: Jeśli który brat ma 
jonę niewierzącą, a ta zga- 
dza się z nim mieszkać, nie- | * Rfez.4,1. Koloss. 1, 10. 1 Tess. 2, 10. 
chże jéj nie opuszczą. 21. Jestżeś powołany będąc 
13. I żona która ma męża | niewolnikiem? nie troszcz się 
newierzącego, ale zgadza |o to; ale jeśli wolnym stać 
się z nią mieszkać, niechże | się możesz, raczej korzystaj 
go nie opuszcza, z tego. 
„M. Albowiem poświęcony | 22. Albowiem kto w Panu 
est mąż niewierzący przez powołany jest będąc niewol- 
tonę, 1 żona niewier iki UM 
» imaczóy dziatki wasze | powoła bed O CE 
My niecznatemi e SA o. UAG WOI, Na. 
THART, ak emi, lecz | wolnikiem Jest Chrystusa. 

č CZYSteMmI, 28. Drogoście * od kupieni : 


kazań Boga. 

20. Każdy w tóm powoła- 
niu, w któróm * powołany 
jest, niech pozostaje. 


- A Jeśli niewier; i i ] 
M odłą 1 mewierzacy chce | nie bądźcie niewolnikami 
s tę) niechże sie odla- | ludzi. 03 KARTO. 
) 


i est ni : i s BE. 
Aiązany e al S-BiCzo 24. Każdy tedy, jakim po- 


Slostr : : , 
“rzeczach: ale a w | wolany jest, bracia! takim 


nas Bóg T dopokoiu Bor, zostaje przed Bogiem. 
20 ii 


Aco do panien rozkazu 


zek 


pO a E im WI a m EE 


s. | 
| j 


pai 


geaen 


momen, "A BĘ 


pri 
m aae 
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306 I. Do KoRrsrów, VIL VIII. 1: Do KoRrNrów, VIII. IX. 307 F 
Pana niemam; wszakże rade | ciałem i duchem. al „ wszyscy znajomość | 10. Albowiem jeśliby kto e 
daję, jako będący z miłosier- | ma męża troszczy sie o któy | op rmiejętność nadyma, | ujrzał cię, który masz umie- l 
dzia Pana wiernym. | tego świata, jak nB O TZegzy pa). 4 buduje. | jętność, w bałwochwalni sie- i 
26. Mniemam. tedy, że do | mężowi. č Podoba; ae m “ogli kto mniema, iż | dzącego,czyż sumienieonego, fi 
brze jest z powodu istnieją- |` 35. A. to mówie dla wł > : mie, ten jeszcze nic | który jest słaby, nie będzie ti 
cego ucisku dla potrzeby, że | go waszego dobra ; nie oae | ii ©, żak jak wiedzieć po- potwierdzone ku jedzeniu |. 
dobrze być takim. sidło na was zarzucił qa | RE rzeczy bałwanom ofiarowa- E 
27. Złączonyś z żoną, nie | ście jak przystoj > AR c jeśli kto kocha | nych? | 
szukaj rozłączenia ; nie złą- | trwali w Panu. e M ten jest nauczony od | 11. A przez twoją wiado- $ 
czonyś zż0ną,nieszukajżony. | 86. A. jeśli kto mniema ;; JEN mość, słaby * brat będzie i 
28. A jeślibyś się i ożenił, | sromota byłaby j ba iż | niego- Ę 


nie zgrzeszyleś; jeśliby tóż 
panna poszła za maż, nie 


zgorzeszyła; wszakże tacy * | 


utrapienie cielesnemieć będą; 
lecz ja was oszczędzam. 
* 1 Moj. 3, 16, 17. 
29. A tóć mówię, bracia, 
ponieważ czas pozóstały kró- 
tki jest, * żeby i ci, którzy 


żony mają, byli, jakoby ich | 


. . . + 4 je 05 
nie mieli; "php g 55% wa. 


30. A którzy płaczą, jakoby 
nie płakali; a którzy się ra- 
duja, jakoby się nie radowali; 
a którzy kupują, jakoby nie 
posiadali ; 

31. A którzy używaią tego 
świata, jakoby go nie używa- 
li; bo przemija kształt * tego 
świata. * Z3. 4%, 6.1 Piotr. 1, 24, 1 Jan. 


2,17. Jak, 1,10. r. 4, 14. 
52. Ale chcę, abyście byli 


} 
i 
! 


| 


l 


zakonem, póki żyje maż jej; 
'skoro zaś umrze maż jej, 
wolna jest aby szła, za kogo 
chce, tylko w Panu. 


eg ZI 
jeśli iuż z młodych lat M 
a musi tak być, co chce niej 
czyni, niegrzesząc niech i. 
za maż. 

37 . Kto jednakże postano. 
wil w sercu swóm, potrzeb 
tego niemając, jest panen 
własnej woli, i postanowiły 
sercu swóm, aby zachował 
corkę swoją, w panieństwie 
dobrze czyni. 

88. A tak, kto wydaje z 
maż, dobrze czyni; ale któ nie | 
wydaje za mąż, lepićj czyni. 

39. Zona związana *%. jest | 


sie jedzenia bałwanóm ofiaro- 
wanych, wiómy, 1% bałw an 
pa świecie nie nie jest, a iż 
nie masz żadnego inszego f 
Bóga, tylko jeden. - T0, 19. 


tö Moj. 4, 35. 
r.32, 39. Mar. 12, 32. 


5. Bo choć są, którzy bogami 
nazywani bywają, i na niebie 
ina ziemi; (jakoż jest wiele 
bogów i wiele panów.) 

6. Ale my mamy * jednego 
Boga Ojca, z którego jest 
wszystko, a my w nim; i 
jednego t Pana Jezusa Chrys- 
tusa, przez którego jest wszy- 
stko, a my przez jego. ` 5%% 

Efez. 4, 6. t Jan. 18, 18, 1 Kor. 12, 3. 
1. Jednak nie we wszystkich 
jest ta wiadomość ; albowiem 
niektórzy * sumiennie dla 
balwana aż dotąd, jedzą jako 


* Rzym. 


40. Ale według mego zdr 


Chrześciańskićj naprawuje, 


a r są fa” aula: 
4, Acodo rzeczy tyczących | 


stracony, za którego Chrystus 
umarł. * Rzym. 14, 15. 


12. A grzósząc tak przeciw 


| braciom i watłe ich sumienie 


zraniając, grzószycie przeciw- 
ko Chrystusowi. 

18. Przeto, jeśli pokarm 
zgarsza brata * mego, ja nie 
będę jadł mięsa póki swiat 
ostaje, abym brata mego nie 
zgorszył. * Rzym. 14, 21. 


ROZDZIAŁ IX. 


E Pokazuje, jako wolnośei Chrześciańskjćj 
zażywając, 1—14. II. Dobrowołnie sie 
wstrzymywał, 15—17. III. Zeby kogo w 
rzeczach śrzednich nie zgorszył, 18—23. 
Ai > nasz Żywot do zawodu przyrównywa, 


(0ZYZ nie jestem wolnym 

Apostołem ? Czyż Jezusa 
Chrystusa Pana * naszego 
nie widziałem? Czyż wy 
nie jesteście pracą t moja w 


nia szczęśliwsza jest, jeśli tak | recz bałwanom ofiarowana, | Panu? Dzie. 22, 17. 1 Kor. 15,8 
Ź ko % 2 C, . s Q . . T A pI K . 4, . "sh 
Re trosk ; kto Arun Z007; | pozostanie ; a mniemam, żel | a sumienie ich będae słabe | 2. Choćbym innym nie był 
troszczy się o rzeczy Pańskie, ja mam Ducha * Boga. Jest pokalane, *IKórx,s,». | 4 toł 1 yi 
jak sie podobać Panu ; Tan * 1 Tesg.4,%! Aleć a dk ` ; A O em, ale wam Jestem z 
t t 25, , arm mnie | albow l ia Å 
83: Ale kto ma żonę tro- ROZDZIAŁ VIA „c | "leca Bogu; aa gdźciny Aika, płoty: paa- 
3 a ZES I. Odtąd aż do końca dziesiątego xozir go. ; , w i 
szCzy się o rzeczy tego świa- | noorima aby się od nisczystyol wiw | emy, jesteśmy lepsi; ani edy | Panu e i i 
ta, jak się podobać żonie. fiskich pokarmów Koryntozykov ij | My nie jemy jesteś i AR i A 
mywali, 1-7. II. Złe używanie W O. Lęgi; my gorsi. | 8. Moja odpowiedż tym, 


34. Jest teź rożnica między 
mężatką i panną ; która nie | 
na męża troszczy się o rzeczy 


(0 


ia "Tością mie” 
wiadomość i wolność nasza miłością 


kowana była, uczy, 9—13. 
się tyczy rzecz 
L 


mości aby jem się na ba- 
, W każdym razi 
WASZĄ WOLNOŚĆ. n; ymrazieta 


y ha] 


którzy mnie się zapytują jest 


Pana, aby b MER A ż ah, Wie 290 : » Nie stała sie 4 Czyż my nie W 
AL yla świętą 1 nóm ofiarowany Wzeniem * Gar RRC: ie mamy ol- 
dla słaby ch. Si | NOŚCI jeść i pić p 


pał 


f 


i 
4 


-308 I. Do Koryxrów, IX. 


5. Czyż mynie mamy prawa | którzy około zeczy gy; 
Jako drudzy Apostoły 1 | pracują, żyją z% fiętych 
Q . . w . > 5 F a 12M A £ i r R 
bracia i Cephas, mieć za żone | swiątyni, a ci co olt ŻECZY 

i 


. . . A . arzı s w 
i wodzić z soba siostre w |guja są uczestnikami 


Panu? ; | tarza ? ską g 
6. Czyż ja tylko i Barna- | 14. Tak téż Pan Postar k 
basz nie mamy prawa,abyśmy | tym, l ; którzy Ewanciejm 
nie pracowali? | opowiadają, aby z Ewas È 
7. Któż kiedy służy żoľniér- | żyli. * Mac Gy gd] 
sko swoim kosztem? Któż | 15. Alem ja nie z tyci s 
sadzi winnice, a owocu Jéj | zumowań nie używał : w. 
| 


nie pożywa? Któż trzodę | pisałem tego, aby tak zę ga 

pasie, a mlóka trzody nie | mialo być; bo mnie dalek; 
.pożywa ? . _ |lepićj umrzćć, niżby kto 

8. Czy ja to obyczajem | przechwalanie moje miał 

ludzkim mówię? Lub czy i| zniszczyć. 

„zakon toż nie powiada? | 16. Bo choć Ewangieliją 

9. Albowiem w zakonie | opowiadam, nie mam się 
Mojżesza napisano: Nie za- | czćm chlubić, gdyż ta powin. 
wiążesz * gęby wołu wyde- | ność na mnie włożona jest, 
ptującemu zboże; czyż Bóg | a biada mnie, jeślibym Ewan. 
-o woły tylko dba? gryw:s is. | gielij nie opowiadał. 

40. Albo czy raczey on zu- | 17. Albowiem jeśli to do. 
pełnie to mówi przez wzgląd | browolnie czynię, mam za: 
ma nas? Albowiem dla nas  płatę; jeśli pomimowolnie 
to napisano: że ten co orze, | szałarstwo wangielij jest 
będzie orał w nadziej ; i ten | mi powierzone. 
co młóci będzie uczestnikien | 18. J akaż tedy mam zapłatę? 
swey nadziej. Abym Ewangieliją. opowia- 

11. Ponieważ my wam du- | dając, bez nakładu wystawił 
chowe dobra * siali, wielkaż | Ewangielija Chrysta, abym 
to rzecz gdy wasze cielesne | ja nie nadużył mego prawa 
żąć bedziemy?  *Rem.k,%. | w Kwangielij. 

12. Jeśli inni tego prawa | 19. Bo choć jestem wo al 
nad wami używają, czemuż | od wszystkich, to japan 
raczćj nie my? A wszakże- | siebie uczyniłem rienak 
śmy tego prawa * nie uży- | kiem wszystkich, abym 
wali ; ale wszystko znaszamy, | więcój pozyskał. i M 
abyśmy jakiego  zawadu | 20. I stalem się Żydom) ki 
Bwangielij Chrystusowćj nie | Żyd, abym Zydów pozy 5 kd 
uczynik. ” Piri agbs |a tym którzy są pod e 

18. Azaż nie wiócie, iż ci, | nem, jakobym był pod za% 


lac pod Z 


TE 
n1© bę! sa, pod 


T Za- 
nom * 5 którzy 
; „yskał p | 
U n którzy 84 bez za- 
| Y obym był bez za- 
5 nie bedac bez zakonu 
I EE s reg 
ale bedac pod zako 
tusa) abym pozy- 
órzy sa bez za- 
conu. he1 sua s p 
SA Słabym w wierze stałem 
- taby, abym słabych pozy- 
SPE 


LE 
WY ; =: 
"Gd zystkim stałem się 


„kał. AE 
wszystko, 
poar T Rzym. 15,1. Gal. 6, 1. 

A e czynię dla Ewan- 
gjelij, abym się Jej stał ucze- 
stnikiem we wszystkiem.. í 
94, Azaś nie wiecie, 1⁄4 CI 
którzy w zawód bieżą, wszy- 
sy bieżą, lecz jeden zaklad 


odbiera? Także bieżcie, aby- | 


scie otrzymali. 
25. A każdy który się opier- 


szeństwo ubiega, we wszyst- | 


kiém jest wstrzemiezliwy ; 
oni w prawdzie aby otrzymać 
korone skazitelną, ale my + 
nieskazitelna. PE ak pal Errn: 
26. Ja tedy tak biegę, nie 
jiko na niepewne; tak 
walcze, nie jako wiatr bijąc. 

21. Aleutrzymuję ciało mo- 
jet w niewolą podbijam, aby 


s : 
iszelkiemy sposoby innym 
DLAC, SE V J 


am nie był odrzucony. 


„p 2OZDZIAŁ, X. 
datkię jie Zydów, którzy światości i za 
Upominą, R ość] jakoi my mieli, 1—5 TI 
strzgij, ię "nV się złych pozadliwości 
emy njeg y, © Chrystusa nie kusiłi 

- rania, które one potkalo, 


akonem, | 


i 


abym wszelkiemi 

4 Y zł TE 1 ss) za w, .1* . 

ogł ZDawić nie- | péj *duchowy pili; albowiem 
ESL wal: 


pili z Opoki duchowćj, 


I. Do KonrNrów, IX. X. 


cy a 
209 
9—18. IV. A iżby stołn Chrystusowego 
uczestnicy, z szatanem sie nie kamali, 14— 
22. V. I w rzeczach wolnych nikomu zgo 
rszenia nie dawali, 23—33. 


NIE chciałbym bracia 
abyście nie mieli wie- 
dzióć ! iż * ojcowie nasi wszy- 
sczy pod obłokiem byli, i 
wszyscy przez t morze prze- 
mli . * 2 Moj. 18, 21.4 Moj. 9, 18. 5 Moj. 1, 38. 
szli; Ps. 78, 14. r. 105,30. t 2 Moj. 14, 2. 
2. I wszyscy w Mojżesza 
byli ochrzczeni w obłoku i 
w morzu. 
8. I wszyscy tenże sam po- 
karm * duchowy jedli; "3M9 
4. I wszyscy tenże sam na- 


która za nimi szła; a tu 
Opoka był Chrystus. 
* 4 Moj. 20,10. Ps.78,15. t 2 Moj. 17, 6. 
5. Lecz większćj części z 
nich nie upodobał sobie Bóg: 


albowiem polegli *na puszczy. 


* 4 Moj. 14, 85. r. 26, 65. 

6. A te rzeczy stały się nan 
za wzór na to, abyśmy złych 
rzeczy nie pożądali, jako i 

oni * pożądali. pa M6 R 
7. Ani też nie badżcie bał- 
wochwaleami, jako byli nie- 
którzy z nich tak jak jest 

: F 

napisano: Lud siadał * aby 


Jeść 1 pić i wstawał bawić sie. 


J r Gd * 2 Moj. 33, 6. 
S. Ani się dopuszczajmy 
sprośności, jako się * nie- 
którzy z nich dopuszczali, i 
padło + ich jednego dnia 
dwadzieścia trzy tysiace. 
* 4 Moj. 25, 1, 4,5,6,7. t2 Moj. 82, 27. 
9. Ani kuśmy Chrystusz 
jako niektórzy * z nich kusili, 
1 od wężów poginęli. 
* 4 Moj. 21, 6. Mądr. 16, 5. Ps. 106, 14, 
10. Ani szemrajcie, jako * 


nićktórzy z nich szemrali, i|} 20. Owszem 
poginęli od niszczyciela. %56 | iż to co Pogule (5 , 
11. A te rzeczy stały sięim | djabłóm * ofiaru; ofiarują 
za wzory a napisane są dla | Bogu; a nie show Nie 
napomnienia naszego, którym | ście byli uczestni ym aby 
koniec wieków nadszedł. błów. 
12. A tak kto mniema że | 21. Niemożecie pić kieket. 
stoi, nichże baczy, aby nie | Pana i kielicha diata ak 
AE możecie być uczestnik 
18. Pokuszenie was nie jęło | stołu Pana i stołu dia a> 
się, tylko ludzi zwyczajne; ale | 22, Mamvż Jobui ; ów. 
wierny jest * Bóg, który nie | do zazdrości ? czyż z. Pana 
dopuści, abyście byli kuszeni niejsi niż on ? wa 
nad możność waszę, ale uczy- | 23, Wszystko * wolno al 
ni z pokuszeniem wyjście do | nie wszystko peźitecz a 
schrony, abyście znieść ie | wszystko wolno, ale nie wa 
mogli. * 1 Kor.1, 9. 1 Tess. 5, 24. ZE pudite 2 EA w > 
: M m j je. a 
14. Przetoż najmilsi moi!| 24, Niech nikt nie Szul. 


Ja powiad 


M 3]-0. 5 
tnikami qx 
* 5 Moj. 32, 17. ka 
b » 87 


uciekajcie od bałwochwal- | jego, ale każdy co jest bliź. 
stwa. niego. | 
15. Ja jako do madrych | 25, Cokolwiek w jatkach 


mówię, sadźcież wy co powia- 
dam. 

16. Kielich błogosławienia 
który błogosławimy, czy nie 
jest społecznościa krwi |* 2 Moj. 19,5. 5 Moj. 10, 14, Ps:24, 1. r.50,12. 
Chrystusa ? Chléb który| 27. A jeśli was kto zaprosi 
łamiemy, czy nie jest społe- | Z niewiernych na uczte, awy 
cznością ciała Chrystusa ? pójdziecie, wszystko co przed 

17, Albowiem bedac wielu, | was położą, jódzcie ; nie to- 
jesteśmy jednym chlebem i | zsądzając dla sumienia, 
jednym ciałem; bo wszysey | 28. Ale jeśliby wam kto 
chleba jednego jesteśmy | rzekł: To jest bałwanóm 
uczestnikami. ofiarowane ; nie jódzcie dl 
18. Patrzcie na Izraela, | onego, który to oznajmił i dla 
według ciała ; ci którzy jedzą | sumienia; albowiem Panajes 
ofiary, nie są uczestnikami | ziemia i jéj pełność. 
oktarza,? 29. A. powiadam dla * st- 
19. Cóż tedy mówię? aby | mienia, nie twego, ale onego 
wia * miał być czóm, a drugiego ; bo czemu wolno 
ano olała wenom ofiaro- | moja ma być. stdzogą i 

miażo czem byćp "1%: |innego sumienia? "77 


przedawają ; jódzcie, niero. 
zsądzając dla sumienia. 

26. Albowiem Pana * jest 
ziemia i pełność jéj. 


I. Do Kornyrsrów, X. 


5 


| 


1. Do Kokysrów, XI. 311 

4: ża z łaski poży- 6. Albowiem jeśli się nie 

jeśli JM to mam być nakrywa niewiasta, niechże 

e gamt O A dziekuje ? | się tćż strzyże; a jeśli hańbią- 

W piÓDY > 2% CO Jis, Rzym. 14,6, | ca rzecz jest dla niewiasty, 

łu” et oż* chociaż JECIe 1; gęyzydz się albo golić, niechże 
31. eh cokolwiek czyni- | je nakrywa. 

pie zystko ku chwale | 7. Albowiem mąż nie po- 

GO, czyńcie: `. | winiennakrywać głowę, gdyż 

Bog gądźcie bez obrażenia | jest * wyobrażeniem 1 chwałą 

0 jydóm ani Poganóm a". Boga; ale niewiasta jest 


AE są *1 Moj. 1,26, 27. 1-5,1. 
| chwała męża. 09,6 Madr. 2,23. * 


Koloss. 3, 10. $ 9 
8. Bo maż nie jest z niewia- 
sty, ale niewiasta z męża. 
9. Albowiem maż nie jest 
ni | stworzony % dla niewiasty, 
5 e I | ale niewiasta dla męża. 
ROZDZIAŁ XI. EEA *1 Moj. 2, 18. 
„aby się w zborze męszczyznaibia- | J0, A przetoż miewiasta 
I Uczy a rzystojnie a uczciwie zachowali, | s A > z 5 gg 
KAWA ży- | powinna, miéć zwierżchność 
| na głowie przez wzgląd na 


1-5. Il. Zatćm lekkomyślność przy uŻy- | 
PRE RE | * Gen. 24,65. Ece. 5, 6. Roz. 4, 9. 
f, 4 ZAC | p a . . 
pAPŹCIE naśladowcami 11. A wszakże maż nie jest 
"1 Tess; 1, 6. 2 Tess, 3, 0. 


TLE CERI . Boga; 

y% 1 0) ; $ 
RAW we wszystkióm 
© yszyst kim podobam, nie 
isc mego pożytku, ale 


gle 
by byli zba- 


kak ać 1 
szukają 3 7 
ku wielu, a 


haj pańskiej, 16—20. "III. I 
waniu WICCA RAR F dk TG 
tawy Chrystusowej, 23—32. V. Ido | anioły. een A 2 Polec 
porządku dobrego prowadzi, 33, 84. | ada AONE E A EE 
momi, Jako PARC | bez niewiasty, ani niewiasta 
* r.4,16. Filip. 3,1/. | - à 
Chrystusa. "1 Tes ~ | bez męża w Panu. 
4 al a r | . . . . 
2 A chwalę was, bracia iż | 19. Albowiem jako niewia- 
D T UW = | . . Za. . 
mace kot y Sobek SA |sta z męża jest, tak tóż mąż 
pł! ZACJOWUJECIE AUKI | przez niewiastę; a ta wszy- 
jakie ja wam przekładałem. | gpo z B 
i po ao: HL) Stko z Boga. 
3. A cheę, abyście wiedzieli, | drog A 
i każdego męża głowa jest* | +, : Sa- 


Chrystus, a głową niewiasty | dA RADEONA AZ 


mąż, a głową Ohrystusa Bóg. hez 3 akrycia modlić. się 
* Efez.5,28, | DOGU: 


4. Każdy mąż, modląc si 


| 
| P 
| 14. A czyż was 1 samo przy- 
albo prorokująe z prykryte | i SA 
(eel 
| 


rodzenie nie uczy, iż mąż 


glow: Ahi Ą 7. lsi / 
sową hańbi swe głowe. noszący długie włosy, to mu 


5. L każda niewiasta gdy | jest hańba? 

wieże albo perokają ne | i 15. Ale niewiasta NOSZĄCA 

habi Ma glowy swojćj, | dlugie włosy, to jey jest 

jedno yt, APO boć to (chwalebne, przeto, źe jey 

byłą, JES, Jakoby ogolona | włosy dane są za przykrycie. 
| 16. A jeśli się kto zda być 


SE EET 


312 I. Do KoRYNTrów, XI. 


my takiego zwy- było po wieczerzy 
czaju nie mamy, ani ko- | Ten kielich jest how Y Tes 
še Á Boga. | ment we krwi mojéj; togi 
„A to wam ozn ajmiając | cie, ile kroć pić bę SZYĆ 
mie chwale was, bo się nie | na pamiątke WAŻ 
zgromadzacie ku lepszemu 26. Albowiem i ile kroć p 
ale ku gorszemu. dziecie ieść ten chléb i a 
18. A. "naprzód, gdy się wy | ten kielich, wy smierc Pat 
zgromadzacie W koraci, „sły- oznajmiacie aż on przyjdzie 
sze, że Sa rozdzielenia między 27. Przetoż, ktoby jadł ŁA 
wami : i poczęści wierzę. i chléb, albo pil ten kiel ich 
19. Boć musza być * kacer- Pana niegodnie bedik 
stwa miedzy wami, aby ©, | ciału i Ervi Pora O 
którzy są utwierdzeni, bylij 28. Niechże więc człowiek 
jawni między wami. "18m. 3,10. | samego siebie * "HEAR 
20. Gdy się wy tedy wespół | tak niech je ten chléb, 
schodzicie, dla tóy przyczyny, | kielicha niech pije. ° 2 Kor 1,5 
to nie jest dla jedzenia wie- | 29. Albowiem kto jei pije 
czerzy Pana. | niegodnie, sad sobie same- 


21. Bo iedząc każdy zjada | mu je i pije, nie rozpoznając 


pierwćj swoją wieczerze, 1 | | iala Pana. 
jeden fak znie a drugi jest | | 80. Dla tego między wami 
pijany. wielu jest słabych i i chorych, 


22. Jakże! czyż nie macie | (1 wielu iuż zasnęło. | 
domów do jedzenia i do| 31. Bo gdybyś smy s się samt 
picia? albo pogardzacież ko- | aae nie bylibyśmy: sądzeni. 
ścioł Boga, i zawstydzacie | . Lecz gdy sądzeni Jeste- 
tych którzy nie mają? Cóż ; | p od Pana jesteśmy "karat 
wam rzekę ? Pochwalęż was? | ni, abyśmy z światem nie 
w tym ja was nie chwalę. by li potępieni. 


| 
I 
| 88. A tak, bracia moi gdy 
23 
mał R op ja T a: | się schodzicie razem dla je- 


kajcie jedni m 
wam wręczył, że Pan Jezus dzenia, czekaj J 


| drug dh 
y Ktore] Dy i fi | 34. Kto łaknie, niechże je 


dzony, wziął chléb 2 ; 
Mar. A Łuk.28,19. 0 + Mai. 30, a | w domu, abyście się nie 


24. A podziękowawszy, zła- | zgromadzali na potępienie 
mał i rzekł: To jest ciało | A inne rzeczy gdy przyjć dę 
moje, które za was jest zła- | postanowię. 


mane; to czyńcie napamiatkę ROZDZIAŁ XII. 


mo je. I. Jako różne daty zachowa k H 
27 > 3 IE spólnemu budowaniu, 7—11 
ŻA. Także 1 kielich, gdy | w jednóm ciele © hrystusowem ściągać się 


upiera; Jacy, mówiąc 


Cie, 


ORA 
= 


„ Do Kory Nrów, XIL. 3132 
y W WA pet udzielając 7% Osobna każdemu. 
TEE Eo z „Au | 1. ~ * Rzym. 12,3 
„ają 1% ja 011018" Aa w Saele Bożym, | jako chce. 27 
jów © dy, Które 12. Albowiem jako ciało 


arach, bra- | jedno jest, a członków * ma 
aby ście wiele, a wszystkie członki 
jednego ciała, będąc wiele, 


nie miell. 
jedzióć 2 nie RAS byliście | sa jednóm ciałem; tak też 
W Eo was W odzono | jest Chrystus. = Rzy rkt 
oganam! ża niemych, że wy | 13. Albowiem w jednym 
jare prowadzić | Duchu my wszyscy w jedno 
als cie 8! F | ciało jesteśmy ochrzczeni, 


Prz zetoż oznajmuję wam, 
ikt przez Ducha * Boga | czy Ży dzi, czy (Grecy, czy 
S 


iac, nie nazw ie Jezusa | niewolnicy, lub wolni „a WSZY - 
p Jętym : i nikt nie może | scy napojeni jesteśmy w je- 
Pawa Jezusa t Panem tylko | dnego Ducha. 
awe 


i% ji 


„zez Ducha Świętego. | 14. Albowiem ciało nie 

) epi: 5 5 

araoe. poa) 18,81 Ko.8,6. | jest jednym członkiem, ale 
111p 2, | e a 


dary, ale | Hea 


ne sa * 
i. A TO $ * Rzym. 12, 6. 


tenże Duch. Jeśliby rzekła noga: 
> | rozmajtość posług, ale Roa. aż ja nie jestem reka, 
tenże Pan. nie jestem z ciała; czy “dla 
G. I rożne sa sprawy, ale | | tego nie jest z cialać R 
tenże Bóg, który sprawuje TEN jeśliby rzekło ucho : 
ae we wszystkich. | Ponieważ janie jestem okiem, 
A każdemu bywa dane |nie jestem z ciała; czy dla 
wide Ducha dla jego | tego nie jest z ciała? 
pożytku. 17. Jeśli wszystko ciało jest 
8. Albowiem jednemu przez | okiem, gdzież byłby słuch: 
Ducha jest dane słowo mą- | a jeśli wszystko jest słuchem, 
rości, a drugiemu słowo | gdież byłoby powonienie ? 
wiadomości przez tegoż Du- "18. Ale teraz Bóg ułożył 
cha ; członki, każdy z nich z oso- 
pk mem wiara w tymże | bna w ciele, jako chciał. 
o, ? k R e > 19. A jeśliby wszystkie były 
iw a że Duchu, a | jednym członkiem, gdzieżby 
w ynienia cudów a | było ciało. 

m rozeznanie duchów ; | 20. Ale teraz, wiele jest 
języków a rozmajtość | członków, lecz jedno ciało. 
tie języków, emu UL | 21. Nie może tedy rzee oka 

k | ręce : Nie potrzebuję ciebie ; 
je * jedo ystko sprawu- | albo zaś głowa nogom : Nie 
a tenże Duch, | potrzebuje was. 


ji 
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22. Owszem daleko więcćj | językami mówia ? 


p E dys > . Cz 
te członki, które się zdają być | sey wykładają ? y Wszy, 
słabsze w ciele sa potrzebne. | 81. Starajcie sie 


23. A te członki ciała które | lepsze dary ; a ją w 
mniemamy być mniey za- | zacniejszą droge 
szczytne tym wyrzadzamy | BER: 

AiE a zytu a niena- | ROZDZIAL XIN 
ecey € sZCZY ua 19 1A- | I. Zaleca miłość, bez której by najz : 
dobne członki nasze obfitsza | dary Boże nie są pożyteczne, 1-3... paeje 
| 


usilnie $ 
ukaże, 


nadobność mają. Dla mtoa ma wezozaienite, a m. 

24. Bo nadobne czionkina- | Azow gó 
sze nie potrzebuja, lecz Bóg AE mówił Języ. 
tak umiarkował ciało, dawszy tami ludzkimi i Aniel. 
członkowi, któremu nie do- 


skimi, a miłości nie miał 
stawa, obfitsza cześć, stalem się jako miedź brzę. 

25. Aby nie było rozdziału kająca, albo CJ mbał brzmiący, 
w ciele, ale aby jedne człon. | ^: > © oćbym. miał proro- 
ki * o drugich jednakie sta- Ra 1 wiedział wszystkie 
ranie miały. * Rzym.13,5. | tajemnice, 1 wszelka umie. 


26. A przetoż jeśli jeden | JĘPNoŚĆ, 1 choćbym miał wszy. 
członek cierpi, cierpia z nim 


stkę * wiarę, tak, żebym góry 
wszystkie członki; a jeśli 


przenosił, a miłości nie mial, 
jest zaszczycony jeden czło- Ja Jeste m mozem. az 
nek, radują się z nim wszy- | 8. I choćbym ja wydał na 
stkie członki. żywność ubogich cała ma. 
27. Teraz wy jesteście * | jętność moję, i choćbym ja 
ciałem Chrystusa, i ezłonka- | wydał ciało moje, abym był 
mi, każdy z osobna. "Fee. 1%. | spalony, a miłości nie mial, 
28. A Bóg postanowił nie- | na nie to mi się przyda. 
których w Kościele naprzód* | 4. Miłość jest.długo * cier- 
Apostoły, potém Proroki, po | pliwa, jest dobrotliwa; mi- 
trzecie ł Nauczycieli, potém{ | łość nie zazdrości ; miłość nie 
cuda czyniące, jnnym dary | chełpi się w sobie; nie na- 
uzdrowiania, dopomagania, | dyma sie; © ¡Bmpr 
rządzenia, rozmaitość języ-| 5. Nie czyni nie nie przy- 
ków. moo i moceudówcynieniej | stojnego ; nie szuka* cojest 
29. Czy wszyscy są Apo- Jey; jest nie porywcza, 1% 
stołami ? + Czy wszyscy Pro- | myśli złego ; RAPA 
rokami? Czy wszyscy Nau- | 6. Nie raduje się z niespra- 
czycielami? Czy wszyscy | wiedliwości ; ale się raduje? 
Cuda czyniącemi ? prawdy ; 
30. Czy wszyscy mają daty | 7. Wszystko znosi, wszy” 
uzdrawiania ? Czy wszyscy | stkiemu wierzy, wszystkiego 
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h wszystko | rozumie, lecz on Duchem po- 
zpodziów*» | wiada tajemnice. 
“rpi: „ody nie ustawa; | 3. Ale kto prdrokaje mow 
s Miłość nig roroctwa, te | ludziom na zbudowanie * i 
ect gdzie bę języki, te sko- | napominanie, i Hz: m 
202 p 1 7, A 2 z o j . „ke = nó- 
stang» 5 dzić umiejętność, | b. Kto językiem o cym m ) 
MECZE: bedzie. (wi, samego siebie buduje; 
k „piwęcZ00% sa części zna- | ale kto prorokuje, ten buduje 
Albowiem ARE . | kościołowi. 
Albo' ści prorokujemy; | kościo owi grom 
j po CZĘ "dzie to,| 5. A chciałbym abyście wy 
2 


3 


Ç 


j0. Ale CY ała, bo co jest | WSZYSCY językami mówili, ale 
o jest dos RE i | raczéj abyście prorokowali A 
0 część, koje: łem dziecię- | albowiem większy jest ten 
11. Póki Ja ko dziecie. | 99 prorokuje, niż ten co języ- 
ciem, opie) ea iz. | kami obcymi mówi, chyba 
rozumiałem jæ q AORO „dy | żeby tłumaczył, aby kościoł 
„myślałem jako dziecię ; STY | bral zbudowanie. 


` żezyzną to co " 
się stałem meżczyzną | 6. Teraz tedy, bracia, gdy- 


było dziecinne zaniechałem. | bymcprzyszędi dów AE 
Je. Albowiem teraz wiiekzi: | kami mówiac, na coż to wam 
my * przez zwierciadło za- | się przyda, jeślibym wam nie 
ciemniale; ale w on czas | mówił albo przez objawienie, 
narz w twarzi . „KGRAR: jA i albo przez proroctwo, albo 
poznawam po części, ale w | przez naukę ? 

W pragi RAROŃA Jakem A” | 7. Wszak i rzeczy nieżywę 
jestem poznany. | r.5,7. | które dźwięk wydawaja, jako 
13. A PORANKA ES PE piszezałka albo arfa, jeśliby 
dusja, Po ia ARE wę | wybitnie dźwięku nie wyda- 
OOA DAJWIQESAA JOSE MAŁ OS% | waty, jakże poznane będzie 
ROZDZIAŁ XIV. i co na piszczałce, albo eo na 


1. Dary w Kościele Bożym, jedne nad drugie ` arfie 4 raja p 


Wyższe i zacniejsze, 1—11. II. Których i ku . + 213 La 
wykładaniu pism i ku budowaniu wszy- 8. Albowiem jeśliby traba 


stkiego Kościoła Bożego używać potrzeba, | ni nv © 11 Óż sie 
2—33, II. Niewiastom sie w Zborze PODCW ża głos daje któż sie 
do boju gotować będzie? 


Pańskim uczyć nie godzi, 34—40. 
WYPRZEDZAJ CIE się| 9. Także i wy, jeślibyście 
A w miłośći, starajcie się | językiem nie wydali mowy 
RA o dary duchowe; lecz łatwo zrozumiałey, jakże bę- 
$ n £66], abyście proroko- | dzie poznane to co się mówi * 
9, Albowi UE 21 bo będziecie tylko ną wiatr 
Eh Są kto mówi języ: | mówić. cza 
nówi, al jm, nie ludziom | 10. Tak wiele jest, naprzy- 
ae Bogu; bo nikt nie | kład rozmajtych głosów na 


Aro; A 
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świecie, a żaden z nich bez | 

znaczenia nie jest. i | dziećmi w rozumien;; 
l1. Jeślibym tedy nie znał | dźcie dziećmi 

mocy głosu, będę temu który | w rozumienie 


20) » 19 nic i 
20. Bracia, nme badź: 
GiZCIA 


SSA $ | i > sły 53 4 
mówi cudzoziemcem; a ten | dźcie. * Efez. 4, 14 OM ymi Da 
= r 3 * . ° 1 Piotro 17 2 IQ tz 
co mówi, będzie mi także cu- | 21 W TE: i * Mat, zę a 
y a ya | ; 1 GI. e f; sid 
dZOZIE mcem. | obcymi * jezyk „ aplsang, 


12. Także i wy ieważ | i 
Także i wy, ponieważ | wargami mówić 


emu; a jednak mnie i ta] 
d AK 


tela ówi 
| 5 Moj. 25, 40. Izaj. 25, goan 
W) 15. 


kościoła. | 22. Przetoż języki s 

13. Ziatóm, niech ten co | Znak, nie tym, którzy T ea 
mówi obcym językiem, modli ; ale niewiernym ; a prorocy 
się, aby mógł tlumaczyć. : nie jest dla niewiern RUA 

14. Bo jeśli ja modle się | dla wierzących, Ziea 
obcym językiem, modli się | 23. Jeśliby się ted 
mój duch, ale umysł mój jest | kościoł na jedno miś, 
bez pożytku. | zszedł się a wszyscyby szl 
15. Cóż tedy jest? Bede | kami obcymi mówili, R. 


się modlił duchem, będę się | szliby tam  prostacy albo 
téż modlił z rozumieniem ; | Diewierni, czyż oninie rzeką 
będę śpiewał duchem, będę | że szalejecie ? ; 
téż śpiewał z rozumieniem. | 24. Ale jeśliby wszyscy pro- 

16. Jnaczey, jeśli będziesz | rokowali, a wszedłby który 
błogosławić duchem, jakże | niewierny albo prostak, on 
ten, co się znajduje z prosta- | jest od wszystkich przeko. 
ków, na twoje dziękowanie | nany iod wszystkich osadzon. 
rzecze Amen, wiedzac że on | 25.'A. tak skrytości serca 
me rozumie co ty mówisz? | jego zostały objawione, a on 
17. Bo choć ty w prawdzie | upadłszy na oblicze, będzie 
dobrze dziękujesz, ale drugi | miłować Boga wyznawając, 
nie zbudował się. | że Bóg jest zaprawde pomię- 
18. Ja dziękuję Bogu me- | dzy wami. i 
e i TR miż wy wszyscy | 26. Jakże więc jest, bra- 
ow WRA woły cia? Kiedy wy się * schodzi- 
ok Ru ościele. jae każdy z was ma psalm, 
zumienia mego sa m A i ma naukę, ma język, ma a 
ah mdzagieh nauczył awżeli | wozy a 
IRE egaa ae: | YŃEk0 „to mdziejnań HN 
kiem obeym " JĘZY" | zbudowaniu. X Al 
| j 27. Jeśli 


szukajcież, abyście | nie usłuchają, m 
JL 


zbudowaniu | 


ca ły 


e 


kto nieznanym 


mu, ale Da 


b 
ów), i 1(> $; 
albo najwięcej 
a przemian, | 
h tłumaczy. 
gdyby tłumacza 
niechże milczy w | 
a niech mówi | 

mn Bouan T A 
T cy niech mówia | 


„Oro 
2. P A trzy, a drudzy 
dwy * 3 Ga 
piech rozsądzajć. „mu sie- | 
30. Lecz gdyby p a 
jyącemu CO było o! javano 
iórwszy niechaj milczy. | 
Il. Gdyż tak możecie w szy | 
sy jeden po drugim Peli 
kować, aby się wszyscy UCZY. 
i wszyscy wzmocnieni byl. | 
39, A duchy Proroków pod- 
dają się Prorokóm. |. | 
33. Albowiem Bóg nie jest 
przyczyną nieporządku, * ale 
pokoju, jako i we wszystkich 
kościołach świętych. © gnye | 
34. Niewiasty wasze niech | 
milcza w kościołach; albo- 
wiem nie pozwolono im, aby 
mówiły, ale aby * posłuszne 
były, jako i zakon + mówi. 
AB 1 bieda 10 a 
95. A jeśli się czego żadaja 
nauczyć, niechże w domu 
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Je 


niech to bẹ- | które wam piszę, są Pańa 
j | przykazaniem. 


38. A jeśli kto nie chce to 


| użnać, ja nie mam mu nic 
| więcey do powiedzenia. 


39. A. tak, bracia, żadajcie 


„wy obcym języ- | abyście prorokowali, a języ- 


kami obcymi mówić nie za- 


| braniajcie. 


40. Wszystko się niechaj 
dzieje przyzwoicie i w po- 
rządku. 

ROZDZIAŁ X 
I. Dowodzi, że jako Chrystus Pan moca swo- 
ja zmartwychwstał, 1—10. II. Tak i my 
mocą jego wzbudzeni będziemy, 11—34. If 

Sposób zmartwychwstania, 35—49. IV. 

Różność tych, co powstaną, 41—50. V. 


Przemienienie żywych, 51, 52, VI. Ciał 
zmartwychwstanie, 53—58. 


ĄOZNAJ MUJ E wam, bra- 
cia, Ewangielija, któ- 
ram * wam opowiedział, któ- 
rąście też przyjęli, i w którćj 
stolcie ; * Gal. 1, 1T. 
2. Przez która * też zba- 
wieni jesteście, jeśli pamięta- 
cie, co ja wam opowiedział, 
chyba Żeście wierzyli na 
prożno. * Rzym. 1, 16. 
3. Albowiem najprzód po- 
ruczyłem wam, to wszystko 
com odebrał, to jest że 
Chrystus * umarł za grzóchy 


mężów swoich pytają, ponie- 
Wa? to jest chańba niewia- 

stom w kościele mówić. 
gł xa) czy słowo Boga 
A wyszło? Albo czy 

E Peg przyszło ? 
kk KS kto zda się być 
tie Ay albo „duchowym, 
uzna, 1ż te rzeczy, 


| nasze według Pism; "poj 34. 
4. I że on był * pogrzebio- 
ny, i że on zmartwychwstał 
dnia trzeciego według pism. 
* Ps. 16, 10. Jon. 2, 1. 
5.1 że widziany był * od 
Cephasa, potóm od $ dwu- 
naśtu. * Luk. M, 34. T Mat. 28:16. 
6. Potóm widziany był od 
| więcey niż. pięćset braci po- 


T R 


RPK PRE SZA NASZE 


PSE 


zet doki — dnia 


AR SE w 
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spolu, z których wiele ich | Chrystusa powstał * p 
N A., > 


zostaje aż dotąd, a niektórzy | nie powstał : jeśli tal z. 080 
rogi): sol | umarli niepowstają.*a est żę 
7. Potóm był widziany od| 16. Albowiem dha ks 
Jakuba, potóm od wszy- | nie powstają saa Umar] 
stkich * Apostołów. *7%2-2:%. | stus nie powstał - > Chry 

S. A na ostatek po wszy- | 17. A jeśli Chr t 
stkich ukazał się i mnie, jako | powstał, daremna ta $ „ie 
porodzonemu, nie w swym | Wasza; wy zostaje gt: wiarą 
czasie. w grzóchach waszych, MA 


9. Bo ja jestem najmniej- | 18. Zatóm i ci 
szy * z Apostołów, który nie | rzy zasnęli w © 
jestem godzien, abym był| 19. Bo jeśli 
zwany Apostołem, gdyż prze- | życiu mamy na 
sladowałem kościoł Boga. 

* Dzie. 9,.4. Efez. 3, 8. 1 Tym. 1, 13. 

10. Lecz z łaski Boga jes- 
tem * tym, czym jestem, a 
laska jego która mnie była 


Poginęli ktg. 
hrystusie, 
tylko w tym 
: dzieje w Chry. 
stusie, ze wszystkich ludz, 
jesteśmy najnędzni ejsi. l 
20. Lecz teraz Chr 


: stu 
jest z martwych powstany, + 


T e stał si ierw 
wyswiadczona nie była na którzy * aden) tych, 
darmo; bo ja obficiéj, niż | Objaw. t s5. ioi 


Koloss. 1, 18, 
oni wszyscy, pracowałem: | 21. Bo ponieważ przez czło. 
lecz nie ja, ale łaska Boga, wieka jest „Śmierć przez 
która jest ze mną. *F1e237. | człowieka tóż jest powstanie 

l1. Przetoż czy ja czy oni | 7 Umarłych. ka | 
tak przepowiadamy, itak wy Ai Albowiem jako w Ada- 

uwierzyliście. mie wszyscy. umićrają, tak i 

12. A jeśli Chrystus jest | W Chrystusie wszyscy ożywi. 
s P * iR 
opowiadany że on zmartwych | 911 będą. © [AWA 
. Zo. ° o; 17 

powstał, czemuż mówią nie- 23. Ale każdy w, swym * 

którzy z was że zmartwy- | Porządku, Chrystus jakopier- 

chwstania nie ma? worodny, a potóm ci, co sh 
i . , . ié 1 ] 
15. Bo jeślizmartwychwsta- Chrystusa, w przyjściu jego. 


nia nie ma, tedy Chrystus | 24. A potóm jest "koniec, 
nie powstał. 


EP, |gdy odda królestwo Bogu 
l4. A. jeśli tedy Chrystus Wa gdy zniszczy wszelkie 
nie powstał próżne opowia- | panowanie i wszelką zwie- 
danie nasze, 1 wasza wiara | rzchność i moc. i | 
RE na nic; 25. Bo on musi królować, 
ka A nawet my bylibyśmy | dopoki on nie położy wszy: 
talszywymi świadkami Boga, | stkich * ł pod 


naa ; nieprzyjació 
bośmy świadczyli o Bogu, że | swe nogi. "BR oj. Z 


| doza 
„statni nieprzy Je. * | 

iag DQU” | 
Który PE A 
) ko poddał w, 


piere. ZY) st ~ r 
97 Bo A 7 A gdy mówil | 


gł" oj Jeg0: CA CE Mj HE, © . rło. 
pod nog Eo poddane jest, jeśli nie umarło 


szy% ; „a | 
że mu w ; i} on jest wyięty, | 


który "ps8, 7. Mat. 28,18. Żyd. 2, 8. 
„zeczy - 
98. A gdy 


oddane zostaną, W 


| 
mu wszystkie | 
| 
zeczy P Syn będzie pod- | 


„ji sam Dy | 
i temu, który mu pesa | 
„szystkie rzeczy, Aby był | 
Bóg wszystkim we wszy- | 

o 
stkima. 


29. Bo inaczój cóż uczynię 
i którzy się chrzczą z uma: 
łych? jeśliż zgoła umarli 
nie powstają czemuż SiĘ 
wiec * chrzezą za umarłych ? 


* Rzym. 6, 4. 
80. I czemuż my jestesmy 
wystawioni na niebespie- 


czeństwo każdćj godziny ? 

31. Ja protestuję przez was 
ma radość która mam w Jezu- 
sie Chrystusie Panu naszym. 
Ja umieram dziennie. 


32. Jeśli obyczajem ludzkim | 


ja się z bestyami w Efezie 
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35. Ale rzecze kto: Jakże 
umarli powstają? 1 w jakim 


ciele wychodzą? 


36. O głupi! To co ty 
siejesz, nie jest ożywione, 


* Jan. 12, 24. 


37. I co siejesz, nie siejesz 


jawn? c poddał wszystkie | ciała które potóm będzie, ale 


ole ziarno, jako się trafi, 


albo pszeniczne, albo jakie- 


kolwiek inne ziarno. 


38. Ale Bóg daje ciało jakie 
mu podobało się, a każdemu 
nasieniu jego własne ciało 

39. Wszystko ciało nie jest 
jednakowe ciało, ale insze 
jest ciało ludzkie, a insze 
ciało bydlęce, insze ryb, a 
insze ptaków. 

40. I sa ciała niebieskie i 
ciała ziemskie; lecz insza 
jest chwała ciał niebieskich, 
a insza ziemskich ; 

41. Tnsza jest chwała słońca, 
a insza chwała księżyca, I 
insza chwała gwiazd; albo- 
wiem gwiazda od gwiazdy 
rózni się * w jasnośct. chwale) 

42. To tóż jest tak, powsta- 
nie umarłych; jest siane 
w zepsuciu, a powstanie w 


potykał, jakiż mam pożytek, | nieskazitelności ; 


jeśli umarli nie powstają? 
A . se „dł 
R r% NIS bo jutro 
umiera * Izaj. 22, 18, t 
eramy.  ; Mali, 18. Mgdr. 2,6. 


s 


mo Niooszukujciesig; złero- 
J psuja d } : 
M ik Ja dobre obyczaje. 


IWości, a nie 


al owiem niektórz 


majomości 
; GI Bosa 
renin wango o” ku zawsty- 


szemu mówię 
2 ę. 


grzószcie ; 


43. Jest siane w niesławie, 
a powstanie w chwale jest 
siane w słabości, a powstanie 
w mocy; jest siane ciało 
cielesne; a powstanie ciało 


ducele się ku sprawie- | duchowe. 


44, Jest ciało cielesne, jest 


y nie mają | tóż ciało duchowe. 


45. Takci też napisano: 
Piórwszy człowiek * Adam 


E EA N 


320 I. Do KokrNrów, XV, XVI 
uczyniony żywą duszą: osta- | 55. O smierć, gą: 
tni Adam ożywiający duch. | żądło ? * O orob y sa 
*1 Moj. 2. 7. | t = = Q O lec wiy: 
> TY  aakadssz ti, | bwe zwyciazie” > Sdzję; 
46. Wszakże nie jest piór- | "U NA cięztwo Po * 0 aak 

wszy duchowy, ale cielesny | 90. Ri śmierci 

Z s p OPRZE ye. z ATU 
potóm duchowy. | STZECA; a moc * grzóchu Au 
i > zakon. RE 


¢7/. Pićrwszy człowiek z RE i : Raym, jst 
ziemi, ziemski ; wtóry czło- | 57 ; Ale , Mech będą Bos 
wiek jest Pan z nieba. | dzięki, który nam dał Zwyc, 
4S. Jaki jest ziemski, tacy |ztwo przez Pana naszen 
téż sa co ziemscy ; a jaki jest | Jezusa Chrystusa, * * 1.50 
niebieski tacy tóż sa eo nie- |, °S- A tak, bracia moj mil 
biescy. i | bądźcieustaleninie 
49. A. jakośmy nosili wyo- | ZAWsze obfitujące w robocie 
brażenie ziemskiego, tak be- | P ana bo wiecie, że prac 
dziemy nosili wyobrażenie | Kam nie jest daremna y 
niesbieskiego. Kae 
50. Lecz to powiadam, bra- | AAV za 
cia ! że ciało SAI | I. DADA, a | 1. RER. 
x TW L SA YO O DAĆ zenie miejj, 
czyćnie może królestwa Bogas | hoc wenę s t T 
ani zepsucie nie odziedziczy | anoi ioh 1 poważanie sobie sług 
nie skazıtelności: | SSRS Pana prowadzi, 92-24, OG CRRA 
51. Oto, tajemnicę wam | (YO się zaś tycze składek dla 
ogłaszam ; nie wszyscy * po- | Swietych tak jak ja posta. 
mrzemy, ale wszyscy przemie- nowiłem w kościołach, tak 
nieni będziemy, w chwili, tóż i wy czyńcie, * Fam.tu. 
w oka mgnieńlu, na trabe | 2. Pićrwszego dnia w ty- 
ostateczna. 17ess.4,5. | ogdniu każdy z was niech 
52. Gdyż trąba ragrzmi, * odkłada u. siebie, zbierając 
a umarli powstaną nieskazi- | według tego, jak mu Bóg 
telni, a my będziemy prze- | powodzi, aby nie dopićro, gdy 
mienieni. Katae 1 tesh 10" |„yjdę, składki czynione 
53. Bo to zepsucie, musi | były. ; 
przyodziać nieskazitelność, a| 8. A gdy przyjdę, ktorych 
to smiertelne musi przyodziać | wy przeznaczycie przez listy, 


i 


nieśmiertelność. pe poślę, aby odnieśli * 


u 
OFUSzZEen; 
p USZENI, 


| 
| 
i 
| 


54 Tak gdy to zepsute, | dobrodziejstwo Wasze 0? 
przyoblecze nieskazitelność, | Jeruzalem. i 


r Q f cj 4] G 
! to śmiertelne przyoblecze | 4. A jeśliby to DY Kod 
uiesmiertelność, tedy stanie | bnym, abym i ja szedi, 
się słowo napisane: Śmierć | też pójdą ze mną. 
| 
| 


Q Q y Ą skoro 
pochłonięta jest w zwycię- 5. A dowas przybędę, is | 
ztwię. ` Izaj. 2979; | przejde przez Macedonia; 


I. Do Kory? 


Macedonią.) | 


ję przez NACE ai 
(bo pójdę, Pis może, że Się U | 
j ; am i przezimuję, 
« FE J 
prow adli kie- 


gak e. 
kolwiek pol X 

Ż r ry « 4. 

i Gdy teraz przechodząc 3 


Dać niejaki, jeśli 
sikać? woli p 18, 21. 
b oz s 4, Ę i A 
amo zostanę w Efezie aż 
zi światek. 
jo zielonych ŚwIą RO) 
9, Albowiem drzwi * 1 à 
otworzone, skutecznie, 1 tam 


IEVA. 
; zeciwników. 
wielu mam pr *Dzie. 14, 27. 


10.. Lecz jeśli teraz przy- 
sedł Tymoteusz, patrzcie, 
aby bez bojaźni był między 
sami; bo on dzieło Pana 
sprawuje, jako 1 ja. | 

11. Przetoż niechaj go nikt 
lekce nie waży ; ale wspieraj- 
cie go w pokoju, aby przy- 
szedł do mnie ; bo go czekam | 
z braćmi. | 


12. Co się tycze brata Apol- | 


losa, ja mocno radziłem mu, 
aby szedł do was z bracią ; 
ale on zgoła nie miał woli, 
aby teraz przjść ; przyjdzie 
pink, gdy czas po temu miéć 
ędzie, 


|że sami siebie oddali na po- 


magał i pracował. 
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jest pierwiastkiem Achai, i 


sługowanie świętym, 
j *1 Kor. 1,16. 
16. Abyście i wy podlegali 
takim, i każdemu co nam po- 


17. A cieszę się z przyjścia 
Stefana i Fortunata i Achai- 
ka; bo co wy potrzebowali, 
oni dostarczyli. 

18. Bo oni orzeźwili ducha 
mego i waszego; uznawaj- 
cież więc takich. 

19. Pozdrawiają was kościo- 
ły, które są w Azyi. Poz- 
drawiaja was wielce w Panu 
Akwilas i * Pryscyla, z koś- 
ciołem, który jest w ich 


domu. + 2 Tym. 4, 38. 
20. Pozdrawiają was wszy- 
scy bracia.  Pozdrówcie jed- 


ni * drugich świętóm poca- 
lowaniu.. Baa Ga 555 
21. Pozdrowieniereka moja 
Pawła. 

22. Jeśli kto nie miłuje 
Pana Jezusa Chrystusa, 
niech ten będzie przeklęty. 
| Maran-ata. (Pan przycho- 
| dzi.) 


28. Łaska Pana Jezusa 


13. Czuwajcie, stójcie w 
merze, mężnie sobie poczy- 
njoe, badzcie mocni. | 
Ta asie rzeczy wasze 
i ; E 808 
| > zeja w miłości. 
E Was upraszam bracia, 
sae ze dom * Stefana 


Chrystusa niech bedzie z 
| wami. 

24. Miłość moja niech bę- 
dzie z wami wszystkimi w 
Chrystusie Jezusie. Amen. 
Pićrwszy list do Koryntów pisany byt s 


miasta Filipis przez Stefana i Fortunata i 
Achaika i Tymoteusza. 


LIST WTÓRY ŚWIETEGO PAWŁA APOSTOŁ 
DO KORYNTÓW. 


ROZDZIAŁ I. 


I. Pe pozdrowieniu Koryntów, 1—7. IL O 
swoich im uciskach pisze, 6—11. ILI. Szcze- 
rość swoję w wykonywaniu urzedu swego 
oświadcza, 12—15. IV. A czemu mie przy- 
szedł do Koryntu, ijako był obiecał, przy- 
czyny wypisuje, 15—24. 

paw EL, Apostół Jezusa 

Chrystusa przez wolą 

Boga, i Tymoteusz brat, do 

kościoła Boga, który jest w 

Koryncie,ze wszystkimiświę- 

tymi, którzy są w całey Achai. 
2. Łaska niech będzie* wam 
i pokój od Boga Ojca nasze- 


go, i Fana Jezusa Chrystusa. 
* 1Kor.1,3. Gal. 1, 3. Efez. 1, 2. 1 Piotr.1, 2. 

3. Błogosławiony niech 
bedzie * Bóg i Ojciec Pana 
naszego Jezusa Chrystusa, 
Ojciee miłosierdzia a Bó 
wszelkićj pociechy, Ipeer 

4. Który nas pociesza w 
każdym * ucisku naszym, 


abyśmy byli w stanie pocie- 
SA W. 


szania tych, którzy 
jakimkolwiek kłopocie przez 
pocieche, która my sami 


E ai 


A 


zmartwień, które i My cję: 
my ; a pocieszeni byw. AD: 
dla waszćj pociechy ; 3:4 
wienia ; IA złą 
„7. A nadzieją nasza mo 
jest o was, ponieważ wić 
iż jako jesteście uczestnik 
zmartwienia to tóż bedzi 
i pociechy. s 

S. Albowiem nie chcem 
abyście mie mieli wiedzićc. 
bracia, o maszych cierpię. 
niach przydarzonych nam, żę 
byliśmy uciśnieni nad moż. 
ność 1 siły, tak żeśmy o życi 
nawet watpił : 

9. Lecz w sobie mieliśmy 
wyrok śmierci, abyśmy nien. 


ay, 


eie 


$ | fali samiw sobie, ale w Bogu, 


który podnosi z umarłych: 
10. Który z tak wielkiej 
śmierci oswobodził nas i 
oswobadza; w którym my 
ufamy że on ciągle nas oswo- 
badzać będzie ; $ 

11. Wy téż wspólnie nam 


jesteśmy pocieszeni od Boga. | dopomagaiąc przez modlitwy 


*2 Kor.7,6. | 
5. Gdyż jako w nas obfitu- 
ja cierpienia Chrystusa tak 
przez Chrystusa obfituje i 
pociecha naszą. 
6. Bo choć bywamy zmar- 


%*za nas, aby ten dar, który 
przez wiele osób ft nam jest 
okazany, dzięki też od wielu 


Z s ń 
ób | czynione Za nas. 
>: biiy al +2 Kor. 41, 


12, Albowiem nasza ratos 


twieni, dla waszéj to pociechy jest to, świadectwo sumien? 


i zbawienia, które się uskute- 
'znia przez znoszenie tych 


naszego, że w prostocie A 
szczerości Boga, nie W 


ami 


II. Do KoRyNrów, I. IL 


ale w łasce | 


ści 
42 adrość e 
néi ME swiecie obeowali, 
in" [powiem nie ya 
19. nie piszemy» tylko z | 
pan e, albo tóż uznajeche, 
czytal! ie, że tóż aż 


Pana Jezusa. 


44 Bas uznali 


* Filip. 2, 16. 
1 Tess. 2, 19. 


15. A w tym zaufaniu, ży- 


WĄŻ 
wej, < 
brodzi 


Jemprzijść do was wów d 
hi śĆi owturne do- 
,abyśćie p 


ejstwo pos1 dali ; 


16. I przez was udać się do 
Macedonij, i powracając z 
Mocedonij przyjść do was, 1 
gdwas być odprowadzony do 


Judsk 


iój ziemi. 


17. Gdym tedy to zamy- 


stal, © 
to, co 


zyż to czynłem? albo 
zamierzalem, czy: to 


według ciala było, aby było 
u mnie tak, tak, i nie, nie ? 
18. Aleć wierny jest Bóg, 
li mowa nasza do was nie jest 
tak i nie. 

19. Albowiem Syn Boga, 


Jezus 


Chrystus, który mię- 


dzy p przez nas jest. opo- 
wia j iei 
adany, to jest, przezemnie i 
Jiwana, A Tymoteusza, nie 


pło 


20. Bo wsz 


oga, 


£ men, k 
nag, 


2l. 


był tak 
b, 


dz > 


1 me; ale tak w nim 


Szystkie obietnice 
Wim są taki w nim 
uchwale Boga przez 


t 4 k 
m który nas utwier- 
Wami w Chrystu- 
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sie, i nas namaścił jest Bóg; 
*2 Kor. 5,5. 

22. Który téż zapieczęto- 
wał nas, i dał zadatek Ducha 
w nasze serca. 

23. Gdyż ja wzywam Boga 
*na świadectwo mojey duszy, 
iż oszczędzając was, dotadem 


| nie przyszedł do Koryntu ; 


| 
i 


+ Rzym. 1, 9. Filip. 1, 8.1 Tess. 2, 10. 
24. Nie na to abyśmy pano- 
wali nad wiara * waszą, ale 
jesteśmy pomoenikami wa- 
szey radości gdyż wy wiarą, 
stolcie. 1 Piotr. 5, 3. 


ROZDZIAŁ IL 


I. Miłość swoje Koryntom zalecił w tém, że 
do nich nie chciał przyjść z zasmueeniem, 
1—5. II. Grzósznika wyłaezonego pokutu- 
jącego kazał im zaś przyjać, 6—11. 111. 
Szezórość ;swoję w.opowiadaniu Ewangi- 
alij, 12—14. IV. I pożytek nauki sług Bo- 
żych w pięknćm podobieństwie przekłada, 


15—17. 

Ą POSTANOWIŁEM to 

w sobie, abym znowu 
nie przyszedł do was w zas- 
muceniu. 

2. Bo jeśli ja was zasmucił, 
któż jest, coby mię rozweselił, 
tylko ten, który jest przez 
mię zasmucony ? 

8. A to, do was napisałem, 
abym nie miał smutku od 
tych, gdy przybędę, z które- 
mi miałbym się weselie, ufa- 
Jac wam wszystkim, że moja 
radość jest wszystkich was. 

4. Gdyżzwielkim smutkiem 
i boleścia serca, pisałem do 
was z wielą łzami, nie abym 
was zasmucih, leez abyście 
uznali miłość, która mam 
bardzo obfita ku wam. 

5. Jeśli tedy kto zasmucił, 
nie mnie tylko zasmucił ale 


PZW 


j 

j 

i 

i 

) 
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poniekąd (abym go 
obeiazył) was wszystkich. 

6. Dosyć ma ten kary, 
która mu od wielu była za- 
dana. 

7. Lecz, przeciwnie powin- 
niście mu darować, i jego 
pocieszyć aby on zbytnim 
smutkiem nie był pochłonię- 
ty. 

8. Zatóm upraszam was, 
abyście miłość * ku niemu 
potwierdzili. O 
9. Albowiem i dla tego ja 
pisałem abym wasz dowód 
poznał, czy we wszystkićm 
posłuszni jesteście. 

10. A komu wy eo odpu- 
szczacie, temu i ja. To co 


ja odpuściłem, jeślim co od. | 


puści, uczyniłem to dla was 
przed oblicznościa Chrystu- 
sa, aby szatan nie miał 
przewagi nad wami: 

11. Albowiem 


II. Do KORYNTÓW, IL. TI. 


nie | 15. Bo jesteśm; 


wonnościa C y 
iw t Rysz Chrystusa 
w tych, którzy Są zb 
1 w tych, którzy oin. 
16. J ednym ) Wo 
| smierci * na śmierć 

wonnościa życią „> | 
| a do tego k YB: 
|a c 50 kto jest wyst 
|. H vyst 
jacy? i 
| 17: Bo uinie 

wielu * którz 


cię. 
arcy i 
* buk, g, w 
jesteś ; 


| słowo Boga: ale ja falszują 


| 90 z z £0 Z SZezé. 

rości, ale jako z oga przej 

oblicznością Boga w 
sie mówimy. ay „2 Kor, 

J (J. prz ekupujaj 

ROZDZIAŁ III 
I. Dosyć zalecenia ztad, 1, 2, i 
wierze trwać będa, 3—5. TIT. 


„TL Gdy w 
> SRA owi i 
być sługa nie litery, ale Duc mo 


przemysły | 


ha, 6,7, IY 
Różność Zakonu od Ewangielij w tg ay 
12. V. Iż jasność Zakonu Oczy raczéj Pi. 
rażą, a niż oświćca, 13—17. VI. Lecz świą- 
tłość Ewangielij jasną nam twarz Pańska 


okazuje, 18, 
CZYŻ my znów zaczynamy 
zalecać samych siebie? 


Albo potrzebujemy, jak nie. 


jego nie są nam tajne. | 

12. Nad to, gdy przybyłem | 
do * Troas dla opowiadania i 
Awangielij Chrystusa adrzwi 
t mi były otworzone od Pa- | 
na, t Dzie. 16, 8. t r.14, 97. | 

13. Nie miałem ulżenia w | 
duchu moim dla tego, żem 
nie znalazł Tytusa, brata me-- 
go; ale pożegnawszy się z 
nimi, udałem się do Mace- | 
donij. | 

14. Lecz chwała Bogu, | 
który nam zawsze zwycięztwo | 
daje w Chrystusie, i wonność 
swej 


Przez nas na każdém miejscu. | 


U 
a 


jesteście listem Chrystusa * 
(przez nas sprawionym, me 
| atramentem pisanym, 4% 
Duchem t Boga żywego, z 
| na tablicach kamiennych, 86 
| na tablicach serc cielesnyć* 


znajomości objawia | Chrystusa ku Bogu; 


| którzy, listów pochwalnych 


do was, albo tóż listów zale- 
cajacych od was? 

2. Wy jesteście listem na- 
szym, napisanym w sercach 
naszych, znajomym i czyta- 
nym od wszystkich ludzi: 

3. Grdyż to okazuje się, że 


10. 


p Efez. 11, 
*2 Kor. 7,3. t zel 


4. A mamy tę ufność pr 


5. Nie abyśmy byli 740W 


| „Chrystą. JĄ 


co mysleć | 
3 ; 1o- | 
h; A? ZC 
za z Boga JOS»: n 
er nas téż uzdolni 
„ Ktory - Nowego Testa- | 
pa Ji ale Ducha ; | 
by”. nie litery» 


siebie, 


pent l, litera zabija, ale | 


e posługowanie 
i literami wyryte mA | 
‘niach było chwałą ; tak | 
m owie Izraela nie mogli 
A - * patrzyć Da oblicze 
Mojżesza dla chwały oblicza 


e jiała być zni- 
która m * R 30. 


smierć 


Jego» 
gezond. n . z. 
p Czyż nie daleko więcej 
(CA J 


„osługowanie Ducha będzie 
swietne? |, 3 
9. Bo jeśli posługowanie 
potępienia było chwalebne, 
daleko więcej posługowa- 
nie sprawiedliwości obfituje 
chwała. 
10. Gdyż nawet to co posia- 
dało chwałę, nie było wielbio- 
ne w tój części, tyczącey 
sę tey  przewyższajacćj 
chwały. 
Li. Bo jeślić to co niszczeje 
było chwalebne, daleko wię- 
te] to co trwa jest świetne. 
12. Przetoż majac taka na- 
dzieję, wielkićj szczerości w 
lowie używamy. 
My myję to Mojżesz, 
oblicz tada zasłonę * na 
° swoje, bo syny Izraela 


, 


śmiało n 
tonięc 
miało, 
14; Lecz 


*2 Moj. 34, 33. 


IL. Do KoRYNTÓW, III. IV. 
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zaslepione: gdyż do dziś- 
dnia trwa ta zasłona nie- 


| odkryta w czytaniu starego 
| Testamentu 


która przez 
Chrystusa jest zniszczona. | 
15. Przetoż aż do dnia dzi- 


| siejszego, gdy Mojżesz czy- 


tany jest ta zasłona zostaje 
na ich sercu. 

16. Lecz gdy się do Pana 
nawrócz, odjęta będzie ta 
zasłona. 

17. A Pan jest ten Duch; 
a gdzie jest ten Duch Pana 
jest wolność. 

18. Lecz my wszysey, z 
odkrytóćm obliczem na chwa- 
łę Pana, jako w zwierciedle* 
patrząc, w toż wyobrażenie 
przemienieni jesteśmy z 
chwały w chwałę, jak przez 
Pana Ducha jego. "Torns, 

ROZDZIAŁ IV. 


I. Pokazuje,iź tak w opowiadaniu Ewansie- 
lij pracował, że od szatana zaślepieni być 
muszą, którzy jasności jéj nie widzą, 1—6. 
II. A że skarb ten słudzy Pańscy w naczy- 
niach glinianych noszą, 7—9. III. Będac 
wielom trudności poddani, 10—15. IV. Przy- 
kładem swoim dostateczności w wierze,16. 
V. Idowzgardy żywota doczesnego upo- 
mina, 17, 18. 


DE tego majac to usłu- 
gowanie tak jakośmy 

miłosierdzie otrzymali, nie 

słabiejemy. 

2. Aleśmy się wyrzekli ha- 

niebnych skrytości, nie po- 

stępując w przewrotności, * 


ani fałszując słowa Boga ale 
objawieniem prawdy zaleca- 
1e mogli patrzyć na | jac samych siebie każdemu 
tego, co zmiszczóć | sumieniu ludzi 


czem Boga. *2.Kon. 3, 17. 


8. Lecz jeśli zakryta jest 


WASZA 


zza 
R aaan e 
RERS AE ane e : 
> obw KZ. 


Rio a 


przed obli- 


mmm 


Lr Et 


ET TERE zn 


Aa 
rsp aT 


326 
Hwangielija nasza, zakryta 
jest tym, którzy giną. 

4. W których bóg świata 
tego oślepił umysły, tych eo 
nie wierzą, aby im nie świe- 
cila światłość  Ewangielij 
chwały Chrystusa, który jest 
* wyobrażeniem Boga, 

„ * Koloss. 1, 13. Żyd. 1, 3. 

5. Albowiem nie samych 


siebie  opowiadamy, ale 

Chrystusa Jezusa, Pana, a 
sami siebie sługami waszymi 
dla Jezusa. 

6. Ponieważ Bóg, * który 
rozkazał światłośći aby z cie- 
mności swieciła, tenżezaswie- 
cil w sercach naszych aby- 
śmy mieli oświćcenie znajo- 
mości chwały Boga w obliczu 
Jezusa Chrystusa. > pagb3 

7. A mamy ten 'skarb w 
naczyniu glinianóm, aby do- 
stojność téj mocy była z 
Boga, a nie z nas. 

8. Zewsząd uciśnieni jeste- 
śmy, ale nie zatradowani, 
jesteśmi zatrwożeni ale nie 
zwatpieni. 

9. Prześladowani ale nie 
opuszczeni; zrzuceni, ale nie 
zmiszczeni. 

10. Zawsze umartwienie 
Pana * Jezusa na ciele no- 
sząc, aby też życie Jezusa w 
. ciele naszym było okazane. 

* Gal. 6, 17. 

I. Albowiem *my, którzy 
żyiemy, jesteśmy: wydawani 
na śmierć dla Jezusa, aby 
też życie Jezusa było oka- 
zane w  śmiertelnóm ciele 
naszóm. * P5,44, 28, 


chwałe.* 


Toga 7536 |szkanie, ten namiot 


IL Do KoRYNTÓW, IV. Vi 


12.A tak 
sprawuje 
życie. 

18. Mając tedy tego; 
wiary, jako i a 

ry, Jako jest * napi 
Uwierzyłem, pikete, sh 
mówił ; i l rę 


to tóż mówimy, 


Się, ale 


„któ 
A, 1 nas 


„1 prze. 
"ikora ze 


15. Boć to wszystko dzięj 
się dla was, aby obfita łasa 
przez dziekczynność wielu 
rózniosła się ku chwale Bo a 

16. Dla tego nie słabiejemy, 
bo choć nasz zewnętrzny 
człowiek psuje się, ale we. 
wnętrzny odnawia się co- 
dziennie. í 

17. Albowiem nasze letkie 
zmartwienie, które jest mo- 
mentalne, sprawianam daleko: 
większe i wiecznie ważące 
* Rzym. 8, 18. 1 Piotr. 1,6. 


18. Gdyż my nie patrzymy 


na rzeczy widziane, ale na 
niewidziane; albowiem rze- 
czy widziane sa doczesne, ale 
niewidziane sa wieczne. 


ROZDZIAŁ V. 


I. Cieszy nadzieją odmiany przybytku zi6- 


mskiego'w budowanie nie rękoma uczyni: 
one z nieba, 1—5. II. Czego teraz pielgrzy” 
mujac, od Pana wiarą w nadziei czekamy, 
6-8. III. Starać się o to, abyśmy się Panu 
Bogu podobali, ina sąd Pański pomi » 
9—13. TV. Kwoli Chrystusowi, 14. V.Kt é 
zanasumarł, 15,16. VI. W odnowiona g 
żywocie abyśmy żyli, 17. VII. Tego pos 
stwa do ludzi Pan się sługom powierzy» 
11—2L. 


VYTEMY bowiem, że gdy 


to nasze ziemskie mie- 


będzie 


II. Do Konrsrów, V. 


mamy budy- 
dom nie ręko- 
y wieczny w 


ga AIDI fa ah 
jel . 
Deh wiem: W ‘y aad b y | 
2» ny, Szcz CZE 2% aja y | 
jeża oni, naszym domem, 
leczeż> ~, * Rzym. $, 28. 

+ ob 

7 jest Z nie W. . 
z, Jeśli tak będąc obleczem, 


„dO. demy się nadzy. | 
nie * znajdziemy $ Óbjaw, 16, 15. 


t e ; 
pedac obcigżeni, pomem mag | 
dęby być zwleczeni, ALE | 
GA : 


życia. i 
5, A ten, który nas ku temu 


gmemu przygotował, jest 
Bóg, który nam dał zadatek 
Ducha. y 

6: Przetoż mając zawsze 
ufność, wiedzac, że póki mie- 
szkamy w tém ciele, jesteśmy: 
nieobecni w Panu. 

7. (Bo przez wiarę chodzi- 
my, a nie przez widzenie. ), 

8. My jesteśmy pewni, i 
nolemy raczój * być nieobe- 
ci od ciała aby przytomnć- 
mi być w Panu. * lip 1, 23. 
9. Przetoż usiłujemy, czy: 


Przytomni czy nieobecni, 
byśmy się mu podobali. 
10. Albowiem musimy 


CO uczyn; eg 
"gd ul, czy dobre lub złe. 
Mat, 16, 97, q Kor 815 nah } Job, 34, 11. 
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11. Przeto znająe bojażń 
Pana, ludzi do wiary na- 
mawiamy, a Bogu jawnymi 
jesteśmy, i mam nadzieję, iż 
w sumieniach waszych po- 
chwalani jesteśmy. 

12. Albowiem nie samych 
siebie wam znowu zalecamy, 


użytek. 

14. Albowiem miłość Chry- 
stusa obowiązuje nas; gdyż 
my tak sadzimy że gdy jeden 
zæ wszystkich umarł; wszy- 
scy. umarli ; 

15. A że za wszystkich * 
umarł, aby ei, którzy żyją, 
już więcćj f sobie nie żyli, 
ale temu, który za nich 
umarł, i: za nich. zmartwych 

owstał.. “1 Tess. 5, 10. fRzym. 14, 7. 

16. Dla: tego my na przy- 
szłość nikogo według ciała 
nie znamy: a. choć my też 
znali Chrystusa według ciała,. 
lecz. teraz więcćj nie znamy. 

17. Zatem, jeśli kto jest w 
Chrystusie, nowym jest stwo- 
rzeniem; stare rzeczy * 
przeminęły, oto, wszystkie 
nowómi stały: się. objaw. 21,5. 
18. A te wszystkie * są z 
Boga, który nas z samym. 
| sobą pojednał przez Jezusa 


„ARP 


328 II. Do KoRYNTów, VI. 
Chrystusa, i dał nam usłu- | w niedostatkach 
sowanie pojednania. "EW | niach; y W Utrapię, 


19. Swiadezac ż ieważ| 5 We . 
adcząc że ponieważ | 5. W chłostaniy, gą 4 
ozruchach, wy 16 


samym „soba pojednał, nie :ach, w czuwaniu, w Pra 
poczytując im przekroczeń | 6. W czysł pom Postach 


> W 


. e. 
nieobłudnó 


mowie prawdy, i Í 


je 


rosim was w miejscu c 
p y J na prawo ; 


Chrystusa, bądźcie pojednani | na lewo 3 

z Bogiem; i 8. Przez sławe i n 
21. Albowiem on tego, któ- | przez złewieści i dobr 

ry nie znał * grzóchu, za nas | jako zwodzacji, jedna 

grzechem uczynił, abyśmy | dziwi; i 

się ~stali sprawiedliwościa | 9. Jako nie znani, jednak 

Boga w nim. * 126i-58. 9. 1 Piotr. 2,2. | dobrze znani; jako umiórą. 


ROZDZIAŁ VI. | 


Jacy, a oto żyjemy ; jako ka. 
I. Upamina, aby pobsżnie Żyli, starając gie o 


leslawe, 
e wieści 


k praw. 


rani, ale nie zabici; 
zbawienie swoje, 1—4. II. Uciskami aby 


się nie trwożyli, 5—8. III. Chwała się nie 
wynosili, 9—13. IV. Strzegli się towarzy- 
stwa złych i bałwochwalstwa, 14, ISEV 
Gdyż sg kościołem Boga żyjącego, 16—18, 


Y tćż, jako współ pracu- 


10. Jako smętni, lecz zą. 
wsze weseli; jako ubodzy, 
lecz wielu bogacae ; jako nie 
nie mając, lecz wszystko po- 
siadając. 


jąc z nim, napominamy 
was, abyście nadaremno łaskę 
Boga nie przyjmowali. 

2. (Bo on mówi: Ja usłu- 
chałem * cię w czasie przyje- 
mnym, a w dzień zbawienia 
poratowałem cię ; oto, teraz 
czas przyjemny, oto, teraz 
dzień zbawienia.)  *12ai-4,8. 

3. Nie obrażając w niczóm | 14. Nie badzcjeż sprzężeni 
nikogo, aby nie były ganione | w nierówne jarżmo z nie- 
usługi nasze, wiernymi; bo jakaż społe- 

4. Ale we wszystkićm zale- czność sprawiedliwości z nie- 
A samych siebie, jako | prawościa? Albo co 7% 
2 R wa w wielkiéj | styczność światłości z ciem- 

> w cierpieniach, | nościa ? 


11. Usta nasze otworzone 
są ku wam, o Koryntowie! 
serce nasze rozszerzone jest. 
12. Nie jesteście ściśnieni 
w nas, lecz ściśnieni jesteście 
we wnętrznościach waszych. 
18. O wzajemna tedy na- 
grodę jako dziatkom mówię: 
Rozszórzcież się i wy. 


—— 


II. DO KoRyNrów, VII. 399 


dw AR ny, | żydem o pA 
10: i poliałem ? albo co 4 Mam wielka smiałość 
wał ział ma W! mówienia do was, mam wiel- 
? da kościoła | ka chlubę Z was AE 
i? gdyż wy | ony jestem pociec w Ri €1 
Boga obfituję radością w każdym 
este” k jako mówi Bóg: | strapieniu naszym. ajs 
yywego, ea] i przecha- 5. Albowiem gdy śmy przy- 
Bedę T wa i bede Bogiem | szli do Macedonij, ciało nasze 

je elor żadnego odpoczynku nie 
miało, ale we wszystkićm by- 
liśmy uciśnieni; zewnatrz 
walki, a wewnatrz bojaźni. 

6. Ale Bóg, który * cieszy 
uniżone, pocieszył nas przez 
przyjście Tytusa; "75935 

7. A nietylko przez przyj- 
ście jego, ale téż przez po- 
ciechę, która on ucieszony 
był w was, oznajmiwszy nam 
żądze waszę, tęsknote wasze, 
gorliwość wasze ku mnie, tak, 
żem się tóż więcćój urado- 
wał. 

8. Bo chociażem was za- 
smucił przez list, nie żal mi 
tego, chociaż mi żal było; 
bo widzę, iż ten list, chociaż 
na chwilę, zasmucł was 
był. 

9. Jednak teraz weselę się, 
nie dla tego żeście zasmu- 
ceni byli, ale żeśsie. zasmu- 
ceni byli ku upamiętaniu ; 
albowiem byliście zasmuceni 
według Boga, abyście w 

czem nie szkodowali przez 

nas. 


m! - 

‘aka 290 
M z palwanamı 
Boga”, * kościołem 


“i beda ludem morm. 
JEDEZE + a Moj. 29, 46. 

` 8 16 17. r. 0, 19. M 

«1 Kor, 3, 1 12, Ezech. 37, 27. 


« Łokaicie, a Ja was przy- 
nie tykajcie, * Tzaj. 52, 11. Jer. 50, 8. 
me Objaw. 18, 4. 


8 I będę wam * Ojcem a 
wy mnie będziecie synami 1 
córkami, mówi Pan wsze- 
chmocny. „1. 


ROZDZIAŁ VII. 


I, Upomniawszy króto do żwiętobliwości, 1. 
IL. Dowodzi, iż wszystko z miłości prze- 
oiwko nim mówił, 2—7. III. A że mu na- 
jmnićj nie przykro, iż ich zasmecił, 8, 9. 
IV. Aiż ich tym to do zbawiennćj pokuty 
przywiódł, 10—16. 


AJAC tedy najmilsi, te 
obietnice, oczyszczajmy 
samych siebie od wszelkiego 
lugastwa ciała i ducha, 
udoskonalająe światobliwość 
w bojaźni Boga. 
i Przyjmijcież nas; niko- 
osmy nie ukrzywdzili, niko- 
s05mMy nie uszkodzili, niko- 


OŚ szukań j 
gosmy _ Oszukaństwem nie 


podeszli, 


ð. Ja to ni . 
botępić . Dis mowię, aby was 


lowiedział om przed tem *| 10. Albowiem smutek, któ- 
naszych j “e WY W sercach | ry * jest według Boga, upa- 


eg $ A . . . O 
teście, ku wspól- | miętanie sprawia, nigdy nie 


ESEE 
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żałujace ; ale smutek według | 
świata. sprawia śmierć. 
* Mat. 5, 4. 1 Piotra% 10. | 
11. Bo oto, toż samo żeście | 
według Boga byli zasmuceni, 
tak wielką w was pilność 
sprawiło: co za. oczyszczenie 
was, co za oburzenie, jaką 
bojaźń, jaka szczera gorli- 
wość jaka pomstę, tak iż. we 
wszystkićóm okazaliście się | 
być czystymi w tćj spra- 
wie. 


II. Do KoRyNrów, VII. VIII 
ROZDZIAŁ VIII 


1. Pochwaliwszy sz ; 
3 aliwszy zczodrobliwosę 
dończyków, Koryntów aby NaRa Mace, 
jszmi nie byli upomina, 1—15 I Me ścięję, 


i inszą bracia, które do nien c A tu 
pilnie zaleca, 16—24, HoR POSyła, M, 


A OZNAJMIAMY 
Megin fanke Boga ktg 
| ra jest dana kościołóm M 
| deżsbin, i Mace, 
2. Jako w rozlicznóm d 
świadczaniu utrapienią, obfita 
ich radość, i bardzo wielkię 
| ubóstwo ich wyszło ną Ro 
gactwo szezćrości ich. i 


wam 


12. A tak chociaż pisałem 
do was, nie pisałem dla tego, 
który był obrazę uczynił, ani 
dla owego, który cierpiał za 


3. Bo daję im świadectwo 
że według możności, i nad 
możność ochotnymi się po- 
kazali. 8 


Z z OE EO 


„ZAD AOKI m 


obrazę, ale dla tego, iżby 
wam wiadoma była nasza 
gorliwość o was przed obli- 
czem Boga. 

18. Tak tedy byliśmy po- 
cieszeni waszym ucieszeniem: 
ale także więcey radowali 
Tytusa radością, gdyż ochło- 
dzony był duch jego przez | Boga. 
was wszystkich. | 6. Tak, żeśmy upraszali Ty. 
14. A ja jeśli się w czóm | tusa, aby jako przed tóm 
przed nim z was * chlubił, | zaczął tak aby tóż dokonał 
nie wstydzę się; ale jako p was tegoż dobrodziejstwa. 
my wam wszystko w prawdzie} 7, Przetoż jako we wszyst- 
mówili, tak też chluba nasza | kiém obfitujecie w wierze i 
przed Tytusem prawda stała | w mowie, i w umiejętności, I 
się. * 2 Tess. 1, 4. | we wszelkiéj pilności, i W 
15. A jego czułe przywia- | miłości waszój ku nam, tak! 
zanie tém więcój skłonione | w tém dobrodziejstwie obf- 
jest ku wam, gdy wspomina | tujcie. 
posłuszeństwo wszystkich! 8, Nie mówię jako rozkazu- 
_Was, jakoście go z bojaźnią i | jąc, ale przez pilne staranie 

rżeniem * przyjęli. . 313% | innych, aby okazać szczerą 
16. Raduję się tedy, w was | miłość waszą. yiskog 
we wszyskićm. 9. Albowiem znacie laske 


4. Prosząc nas z wielkiem 
napominaniem, abyśmy ten 
dar przyięli i podjęli się, 
wspólney usługi swiętym. ` 

5. A to oni uczynili, nie jak 
spodziewali się my ; ale naj. 
przód samych siebie: oddali 
Panu, potóm i nam za wolą 


| 


qi. DO Konysrów, VII. IX. 


usa Chry- 
s stał SIĘ | 
ogatym, | 


Jez 

4 naszego A 

a E W A 
Ø p bedac 


"ungi, A Er wem jego 
gb08. „y ubóst * Łuk, 9755: 


„tylko CZ) b 
poty zaczęli, roku ze 


Byk teraz to coście wi 
oczęli, Wo =. 
! tn bylo ochotne © ceni 

jako DJ było i dokończe- 
tak tóż aby DYLO | <. milip. 2,18. 

pie z tego Co, mann d 
jo. Albowiem jesi: przeć 

tóm byla chetna myśl, taż 

yjet jest według tego, co 
kto ma, a nie według tego, 
czego nie ma. A 

13. Bo nie rozumiem, aby 
ni mieli ulżenie, a wy Ucil- 
mienie; ale żeby za równo 
wtym czasie wasza. obfitość 
ich niedostatki zastąpiła. 

14. Ażeby i ich obfitość 
waszemuniedostatkowi usłu- 
tyła, aby było zrownanie, 

15. Jako mapisano: Kto 
wiele * zebrał, nie miał na- 
byt; a kto mało zebrał, nie 
miał mniey. * 2 Moj. 16, 18. 

16. Ale chwała Bogu, który 

toż staranie o was do 
srca Tytusa, 

7% n  napominanie 
Ap a Miz się pilniej- 
do was 


obrowolnie poszedł 


18, A X 
y4 ,. poslalismy 
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jest w Ewangielij po wszy- 


| stkich kosciołach : 


19. A nietylko to, ale obra- 
ny jest przez głosy od koscio- 
łów za towarzysza drogi 
naszój z tém dobrodziej- 


| stwem, które się dzieje usłu- 


ga od nas ku chwale samego 
Pana, i ku oświadczeniu 
ochotnego umysłu waszego, 
20. Unikajae tego, aby nam 
kto nie przyganił dla téj 


| obfitości, która się od nas 
' usługuje. 


21. Dostarczająe cnotliwe * 
rzeczy, nietylko przed oczy- 
ma Pana, ale tóż i przed 
oczyma ludzi. Di TEG 

22. A posłaliśmy z nimi 
brata naszego, któregośmy 
często doświadezyli w wielu 
rzeczach być pilnym, a teraz 
daleko pilniejszym dla wiel- 
kićj ufności, która ma w was. 

23. A jeśli kto wypytuje 
się o Tytusa, on jest moim 
towarzyszem i u was po- 
moenikiem; a jeśli tóż e 
braci naszych, posłańcami sa 
kościołówi chwałą Chrystusa. 

24. Przetoż oświadczenie 
miłości waszćj i chluby naszćj 
u was, pokażcie tym przed 

oblicznością kościołów. 

ROZDZIAŁ IX. 


I. Qzemuby najprzód pomoeniki swoje do 
Koryntów posłał, przyczynę daje, 1—5. Il. 
Jakimby sercem jałmużny czynić, 6—9. 
ILL.. I jakiej się za to odpłaty spodzićwać, 
10—15. 


ECZ eo się tycze posługi 
świętym _zbytecznym 


y wespół z | byłoby pisać do was. 
tata, którego chwała | * ej 


2. Bo znam ochotę umysłu 


7 SPEC 


„i Z 


> 


5 


As as arry 


332 Il. Do KoRYNrów, IX. X, 


waszego, którą się ja chlubię | 9. Jako napisano . 

w was u Macedończyków, iż | szył, * dał ubogim 
Achaja gotowa była od prze- | dziejstwo iegoy R dobro. 
szłego roku; a wasza gorli- | zawsze. * Ps. 37, %. pada ną 
wość wielu ich pobudziła. 10. A ten, który da; ben 

3. Posłałem tedy tych braci, | nie siejacemu, ten da: 
żeby chluba nasza, nie była | chleb do jedzenia T Wam 
próżna w tey mierze ale | wam ziarno do sianią j 227 
abyście (jakom powiedział) | mnaża owoce wasze 1 po. 
gotowymi byli; drobliwości, Y Szcz. 
4. Na przypadek, gdyby ze | 11. Abyście z każdć; kę 
mną przyszli Macedończycy, byli ubogaceni ku piszeli 
a znaleźli was nie gotowymi, | dobroci, która sprawuje S 
nie zawstydzili się my, (że | nas, dzięki Bogu. przez 
nie rzekę wy) ta ufna prze-| 12. Albowiem dostarczani 
chwałka. tey usługi nie tylko dopełnia 

5. Zdało mi sie tedy za | niedostatki świętych, ale tóż 
rzecz potrzebną napomnićć | opływa przez wielkie dzię. 
braci, a gdyby do was wprzód | kczynienia Bogu przez po. 
poszli, wy pierwój zgotowali | chwałe tćj posługi ; 
przed tóm opowiedziana wa- | 18. dy Boga chwalą za 
szę szczodrobliwość, aby była | wasze poddaństwo Ewangie. 
gotowa tak jako szezodrobli- lij Chrystusa, i za szczórość 
wość, a nie jako rzecz przy- | w udzielaniu dla nich 1 dla 
muszoną. wszystkich ludzi ; 

6. Ale to mówię: Kto *| 14. I modlą się za wami, 
skapie sieje, skapie tóż żąć żądając dla was obfitującey 
będzie; a kto obficie sieje, | w was łaski Boga. 
obficie téż żąć będzie. 15. Lecz Bogu niech będzie 


* Przyp.19,17. r.21, 8, 9. 5 dzi 

7 ] aF wiedzian 
7. Każdy jako umyślił w ER niewypo y 
j, 5 . 


sercu swćm, tak niech uczyni, 
nie ze wstrętem ani * z przy- ROZDZIAŁ X. 
muszenia; albowiem ocho- | I. Pokazuje, jaką nadzieję, 1-4. II. Bie 
t d R AJ © niami,4, 5. III. l jaka pomste był uzoro: 
ReDo awcę Bóg miłuje. jony przeciwko niezbożnych „ludzi por 
R A; * 5 Moj. 15,8, 10. Rzym. 12, 3. twarzom, 6. IV. Okazuje za m 
j 7 4 x) mnićj miał obecnćj mocy w sprawach (7 
ak: mocen jest Bóg uczy 10. V. Jako nieobeenćj poważności w mo 
uć, aby obfitowała na was 
wszelka laska, abyście mając 


wie, 11—18. 
we wszystkićm zawsze wszel. 


zpró. 


JA sam Paweł proszę 
. was przez łagodność! 
k dostatek, obfitowali ku dobrotliwość Chrystusa, kto- 
pozelkiemu uczynkowi do- ry w obecności waszóy, jestem 
ek nikczemny między wam: 


stusa ; Was. 


o 


I1. Do KonYNTów, X. 332 


2. i je Musia j 
ayt? pnościa, która ja ; 
przy, EROSONZ O || WZW, 3 | 
] ą U abym śmiały |1ż jakimi jesteśmy w „mowie 
posobiony” ko niektórym, przez listy, w nieobytności, 
no prz A jakobyśmy | takimiż będziemy i w uczyn- 
, ags 4d ig] RER c t - . 
vA va la chodzili. ku, będące obecnymi. 
według na: sł w ciele cho-| 12. Albowiem nie śmiemy 
0. Albowit fug ciała wal- | samych siebie policzać, albo 
Bac, me WETA 
czymy; 
i. (Bo zbro 


nie Sa cielesne, 


je walki naszey | którzy sami siebie zalecają ; 
e. ale sa mocne | ale ci co się sami soba mierzę 
Boga do rozwalenia |i sami się do siebie porówny- 
rzeż 05 (ag ZWOJE nie sa rozumni. 
miejsce obronnych. £ Ę Ja 
5. Wyrzucając precz uro-| 18. Ale my nie będziemy 
a j każdy wynoszący wy- | się chlubili. nad miarę, ale 
A s przeciwko znajomości | według „przepisu * miary, 
Boga, i podbijając wszelka | która miarę wymierzył nam 
dume do posłuszeństwa Chry- | Bóg, abyśmy dosięghi aż do 
j * Efez. 4, 7, 8. 

6. I majac w pogotowiu | 14. Bo sięnie rozciągamy nad 
pomstę na wszelkie nieposłu- | miarę, jakobyśmy nie dosię- 
szeństwo, gdy się wypełni | gli aż do was; bośmy i do 
posłuszeństwo wasze. was przyszli opowiadajae 
1 Czy wy patrzycie na Ewangielhjąa Chrystusa. 
"ARA zewnętrznego kształ- 15. Nie chlubiąc się bez 
A Jeśli kto sobie ufa, iż miary w pracach eudzych ; 
AQ A 7» AS . . . . . 
s Chrystusa, niechże tóż | gle mając nadzieję, że gdy się 
A =, R. uważa, 1ż jako | pomnoży wiara w was, po- 
M A ~arystusa, tak tóż i mnożymy się i my między 
A IN aś , . | wami według władzy naszej 
a wiem choćbym się | z obfitościa 
Ja téż co więcój przechwalał > 
2 władzy nasz aj Bi NG " | 16. W opowiadaniu Ewangie- 

moan UD ea lij w stronach, które leża 
nie ku zni ® | poza wami, a nie ehlubić się 


szczeniu waszemu ` . 
ue Zawstydzę się, *2Kor.1s,10, | Z Innych pomiaru rzeczy 


Woyn sę nie zA przysposobionych dla nas. í 
km WaS straszył a 17. Kto się tedy chlubi 


niech się w Panu * chlubi. 
* Jer. 9, 4. 1 Kor. 1,31. 
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18. Albowiem nie ten, co| 7. Czy dopuścił 


? : SZĄ em g; 
się sam zaleca, chwalony jest, | winienia, żem sa SIĘ prze. 
ale ten, którego Pan za- uniżył, abyście wy >. Siehję 
leca. yli 


| wyższeni, abym "u Wy. 
ROZDZIAŁ X —  Pwangieliją Bogaon, W 


1. Wielka miłością przeciw Koryntom będąc | 8. Ja odebrałem od l A 
przywiedziony, 1-4. 1I. Chwały swoje i kościołów, biorąc od Mych 


przypominać musiał, 5—7. III. Tto, żeim | d . 
z łaski służył, 8—12. IV. By snadź w czém : opatrzenie, abymwam I nich 
nadeń fałszywi Apostołowie nie mieli, | ą bedac u w . ANA Sa Użył. 
15—21. V. Które.daleko w rzeczach praw- | . £ © was 1 Cierpią z 
dziwie chwały godnych przewyższa,22—32. ! niedostatek, nie obciaż 
0223 dał Bóg abyście chcie- | próźnując nikogo : czysem 
li na chwilę znosić odu-|i 9. Albowiem niedostatek 


rzenie moje: ale i mnie, mój dopełnili -bracia bić 

wesprzyć. _ | przyszli z Macedonij LE 
2. Albowiemgorliwy jestem | wszystkióm strzegłem we 
ku wam gorliwością Boga: | abym wam uciążliwym nę 
bom was zaręczył jednemu | był, i na potóm strzedz się 


meżowi, abym mógł was ędę. * 2 Kor. 12,13," 
przedstawić jako czyste | 10. Jako * prawda Chry 


dziewice Chrystusowi. |stusa jest, we mnie, t niki 
3. Lecz boję się, by snadź | nie zdoła wstrzymać mie gd 
jako wąż oszukał * Ewę chy- | tój chluby w krainach Achaj. 
trością swoją, tak téż skażone | skich. ` * Bzym.9,1. +1 Kor.9 1 
umysły wasze nie były od| 11. Dla czego? czyż was nie 
prostoty i czystości, która | kocham ? Bóg wie. 
jest w Chrystusie. 4136-31 | 12. Ale co czynię, czynić 
4. Bo gdyby kto przyszedł, jeszcze będę, abym odciął 
innego Jezusa opowiadać, | przyczynę tym, którzy przy- 
któregośmy nie opowiadali; | czyny szukają, aby w czóm 
albo gdybyście innego ducha | oni się chlubia, byli znale- 
wzięli, któregoście nie wzięli, | zieni, jako i my. 
albo inną Ewangieliją, którć- | 13. Albowiem takowi s 
jście nie przyjęli, dobrzeby- fałszywi Apostoły robotnicy 
ście znosili ze mną. zdradliwi, przemieniający SIę 
5. Boć jestem pewny że nie | w Apostoły Chrystusa. 
ustępuje w niezem, najpier- | 14. A niedziw ; bo i szatan 
wszym A postołóm. sam przemienia się w anioi 
6. Bo chociaż jestem popę- | światłości. p 
dliwy w mowie, wszakże nie | 15. Tedy nie jest wielką 
w umiejętności; ale zgoła rzeczą, jeśli tóż słudzy Jeg" 
a a wszystkich rzeczach, | przemieniają się, jako A 
eday wami jawnym był. | sprawiedliwości, których 5% 


£ r 
lug uczynków 


; ‘dam, żeby 

ich. wu powiadam, 3 P 
im nie mial za odurzo- 
-ośli inaczój, WIęc px 
Ë zyjm1jcte mię, 


mówię, mie mó- 
H To co mo = 4 że 
ją jako od Pana, ale J gs 
wię istocie tego 
beana. , x 
rzechWa To berci I 
118. Ponieważ Się ieh wiele 
dhlubi według ciała, 1 ja się 
chlubić będę. , io oł 

19. Bo radzi znosicie gtu- 

ich, będąc sami mądrymi. 

90. Boznosieie, choć was kto 
w niewolą, wprowadza choć 
kto pożera, choć kto bierze, 
choć się kto wynosi, choć 
was kto policzkuje. 

21. Ja mówię, co się tyczy | 
wyrzutów, jakobyśmy byli 
słabymi; lecz w czóm kto 
śmiały jest, (w głupstwie 
mówię) i jam śmiały. 

22. Czyż oni gą, * Hebra- 
Jzycy jestem i ja. Czy sa 
lmaelczycy, jestem i ja. Czy 
` nasieniem Abrahama je- 
stem i ja. * Filip. 3,5. 

9 . s 
. Czy oni są slugami 
wi dg po (głupiemu mó- 
obkejęz Ja; w pracach * 
mine 4; w maganiach nad 

© v więzieniach częściey 
Mmierciach ; > , 
częstokroć. 


24, Od Ż r, | * 2 Kor. 6,5, 
raz ydów wziąłem pięć- 


* 5 Moj, 25,3, 
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25. Trzykroć * bylem biby 
rózgami; raz byłem kamio- 
nowany ; trzy razy ze mną 
okręt i tonal, dzień i noc 
byłem w głębi morzą, 


+ Dzie. 16, 22. t14, 19. $r.27,41. 

26. W drogach częstokroć, 
w niebezpieczeństwach na 
rzekach, w  niebezpieczeń- 
stwach od zbójców, w niebez- 
pieczeństwach od mego na- 
rodu, w niebezpieczeństwach 
od poganów, w niebezpie- 
czeństwach w mieście, w nie- 
bezpieczeństwachnapuszezy, 
w niebezpieczeństwach na 
morzu, w  niebezpieczeńst- 
wach między fałszywymi bra- 
cmi; 

27. W pracy i wutrudzeniu, 
w niedosypianiu często, w 


| głodzie i w pragnieniu, w 
| poście często, w zimnie i w 


nagości ; 

28. Oprócz tych, które nie- 
zawodnieprzypadają namnie 
codzieńnie, to staranie o 
wszystkie kościoły. 

29. Kto jest bezsilny, a jam 
niebezsilny? Kto jest obra- 
żony, a ja nieobrażony ? 

30. Jeśliby potrzeba było 
chlubić się, to się będę chlu- 
bil z rzeczy tyczących mych 
ułomności. 

31. Bóg iOjciee Pana Je- 
zusa Chrystusa, który jest 
błogosławiony ma wieki, wić 
że ja nie kłamię. 

382. W Damaszku rzadea 


z ję żę dzieci * chłost.| ludu Króla * Arety, opasał 


strażą miasto Damaszek, 


EZ 
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alem | 


3386 


chege mię pojmać; objawienia nader n; 


oknem po powrozie w koszu | sił, dany mi był bedn  Wyno, 
przez mur był spuszczony, | posłaniec szatana o Clay 
1 uszedłem rak jego. * Pzie., 24. szturchał, żebym mię 
ROZDZIAŁ XII. miarę nie wynosił, © ad 

1. Objawienia Boże, 1—6. II. Pokusy i prace ; tom trzykroć P 
depo i Taed woi wę: | Prosił, aby odstąpił ode, 
stolstwa SWeg6 wamkera, AE Ale on mi rzekł. le, 
mima aby Się na Jego przyjscie nagotownk, | łaska jest tobie dostatęcz | 
OE ani on, ani oni żałości nie mieli, albowiem moc moja idod 
W PRAWDZIE mnie się | nala się w słabości. Ral 
chlubić nie jest poży- ma będę więcey chlubił ; 
teczno; ja wznoszę się do | U Mności moich, aby wa 
widzeń i objawień Pana. mnie mieszkała moc * Chry. 
2. Ja znam człowieka w | STUSA. T Eilina hi 


10. Dla tego się kocham y 
ułomnosciach, w potwarzach 
w niedostatkach, w prześlą- 
dowaniach i w uciskach dla 
Chrystusa; bo gdy jestem 

* Dzie. 9, 2. r.22, 17. r. 26, 13. słaby > tedy jestem mocny. 

3. A znam takiego czło- | 11. Stałem się głupi, chlu- 

wieka, (czy to w ciele, czy biac się ; wyście mię do tego 
oprócz ciała, nie wióm, Bóg | przymusili. Bo ja od was 
wić.) powinien był być chwalony, 

4. Jako on był zachwycony | ponieważ nieustępowałem w 
do Raju, i słyszał niewypo- | niczóm najpierwszym Apo- 
wiedziane ` słowa, których | stołóm chociaż nie nie jestem. 
człowiekowi nie jest podobno | 12. Jednak znaki * Apo- 
wypowiedzić. stoła okazane sa u was we 

5. W takowym chlubić się | wszelkićj cierpliwości, w zna- 
będę; ale w samym sobie | mionach i w cudach i w mo- 
chlubić się nie będę, tylko z | cach. AX AJ 
moich ułomności. 13. Bo cóż jest, w czémby- 

6. Albowiem jeślibym się | ście posledniejsi byli nad 
chciał chlubić, nie będę głu- | insze kościoły, chyba w tém 
Pim; bo prawdę powióćm: | że dla was nie byłem obcią- 
ale wstrzymam się, aby kto o | żliwy? * Odpuśćcież. mi ih 
mme nie rozumiał nad bO; |nzynydię + ora Z H 
czem mię być widzi, albo co | 14. Oto, trzeci raz jestem 
szy ode mnie. gotów przyjść do was, a nie 

"A iżbyra się zacnością obciaże was próżnującć ; albo- 


Chrystusie od cztórnastu lat, 
(czy w ciele, nie wióm, 
czy oprócz ciała, nie wióm, 
Bóg wić ;) który zachwycony 
był aż * do trzeciego nieba. 


szukam tego, i | 
$ „ogó: ale was a 8 a; 
jest WA dzieci mają rodzico! 
śm le rodzice dziecióm. 
AC =, bardzo rad na- 
BX k i samego siebie 
RZE wasza, choć 
was kocham, tem 
am od was miło- 


15. 
zlad uczy 
trwom 4 
im więcej 
„niej DYW 
KAB, niech tak będzie ; 
NA 7 obciążył, jednak j 


! as ni 
am Wa ac, zdradam was | 
hytrym będąc, zarada 


rego z tych, któr > do was | 
osłał, rabował was? 
18. Uprosiłem Tytusa, 1 po- | 
gałem z nim brata. Czy | 
was Tytus rabował? Czyśmy 
nie jednym duchem postępo- | 
wali? Czyż nie jednómi sto- 
pami? i 
19. Wyście czasem mnie- 
mali że my się przed wami | 
usprawiedliwiali? Przed obli- 
cnością Boga w Chrystusie 
mówimy, że to wszystko my 
wyniemy, najmilsi dla wa- 
szego zbudowania. 
20. Bo się boję, gdy przy- 
będę abym, nie znalazł was, 
jkimibym nie chciał, a ja 
„ERA nie był znaleziony 
cieli, = „Sobyście wy nie 
ed nie było między 
Sniewów M ac! 
szemranią È oomowisk, 
sterków. | SA mania 1 TO- 
aaa a, 
| Brzyją TN Bóg mój, gdy 
| 2 e Pomżył co 


2 
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was tyczy, i abym opłakiwał 
wielu tych, którzy przed tém 
grzószyli, a nie upamiętali 
się z nieczystości i z wszete- 
ta 7 7 
czeństwa, i z rozpusty, która 
popełnili. 
ROZDZIAŁ XIII. 

I. Trzeci raz się do Koryntów obiecujac, 1. 
II. Sroższą pomstą im grozi, 2—4. III. A 
zwłaszcza iż samą rzeczą doznali mocy 
Chrystusowćj w jego apostolswie, 5—9. 
IV. Na ostatek życzy, aby się upamietali, 


10. V. A wszystkiego dobrego powinsza- 
wawszy,11. VI. Pozdrawia ich, 12, 13. 


TRZECI to. juź raz idę do 
was. W uściech dwu 


albo trzech * świadków usta- 


lone będzie każde słowo.. 
*5 Moj. 19, 13. Mat. 18, 16. Jan. 8, 17 Żyd. 


10, 28. 
2. Powiedziałem przed tém, 
i znowu powiadam jako pow- 
tóre obecny, a teraz nie bę- 
dac obecny piszę tym, którzy 
przed tćm grzószyli, i wszy- 
stkim inszym, że jeśli znowu 
przyjdę, nie przepuszczę im. 

8. Ponieważ szukacie do- 
wodu Chrystusa mówiącego 
we mnie, który ku wam nie 
jest słaby, ale mocny jest w 
was. 

4. Bo choć on był ukrzyżo- 
wany z niemocy, ale żyje z 
mocy Boga a tak i myśmy w 
nim nie mocni, ale żyć bę- 
dziemy z nim z mocy Boga 
względem * was. GJ, micazy 

5. Examinujcie samych sie- 
bie,*czy wy jesteściew wierze, 
samych siebie doświadczaj- 
cie. Czy sami nie znacie, sa- 
mych siebie że Jezus Chry- 
stus f w was jest? chyba że 


ie |] scl leni, * 1 Kôr. 11, 28. 
Się | Jesteście potępieni. ; Kr W 


owa 
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6. Mam jednak nadzieję, go 
że poznacie, iż my nie jeste- | mi dał * P an n 
a nie na zniszcz 
Il. Na ostatek 
jcie się dobrze ; 
dnoczeni, cieszci 
rozumiejcie, * w 
cie, a Bóg miłoś 
| będzie z wami. 
się społecznie św 


całowaniem 
i A £ 
1 Tess. 5, 26. 1 Piotr. s 1 Kor. 16,2 


12. Pozdrawiają was w 


śmy odrzuconymi. 

7. My Bogu modlemy się, 
abyście nic złego nie czynili; 
nie iżbyśmy się doświadczo- 


nymi okazali, ale abyście wy | 


y i 


to co jest enotliwego czynili, 
chociaż my bylibyśmy jako 
niegodni. 

8. Bo nie możemy nie czy- 


nić przeciwko prawdzie, ale 


za prawdą. 

9. Albowiem się radujemy, 
kiedy jesteśmy słabymi, a wy 
jesteście mocnymi ; 1 tego tóż 
zjednoczeni. 
10. Przetoż to piszę, nie bę- 


gości według 


nie, 
è zje, 
Jedno 
okoją 
ÓWcie 
zyn 
Szy. 
Łaska Pan 
Chrystusa i miło 
społeczność Duch 
niech będzie z 
| stkimi. Amen. 
dąc obecny, abym bedac obe- | 
cny, nie musiał używać sro- | 


a Jezus 
sé Boga, i 
my życzymy, abyście wy byli p Swietego 

8 amı Wszy. 


List wtóry do Koryntów nap 


1 isany z Filip. 
pów miasta Macedońskiego, 


przez Tytusa 


Lisf ŚWI 


jąod BOSB A OSŁOŻÓW mówił, 16—23. 


£L Apostoł (nie od 

Pi mpn człowie- 
rzez r 

sę i Boga Ojca, który go 

budził $ od umarłych ;) 


nab * . t Rzym. 4, 24, Gol. 2, 20. 
OI TOES} bracia, którzy | 
gą zemną, kosciołóm Gralat- 
laka wam i pokój niech 
bedzie od Boga Ojca i Pana 
naszego Jezusa Chrystusa. 

4. Który wydał samego 
siebie za grzóchy nasze, aby 
nas wyrwał * z teraźniejszego 
wieku złego według woli 
Boga i Ojca naszego; * R 
5 Któremu niech będzie 
chwała na wieki wieków. 
Amen, 


6. Dziwuję się, iż tak prę- 


ko dacie się przenosić od 
ego, który was powołał w 
ce Chrystusowćj, doinszćj 
Wangielij ; 
je nie jest insza, 

Pei, Są, GO was 

». Chea wywrócić 
rng Q wywrócić 


8, e varystu 
nie chocbysmy i my, albo 


nieba opowiadał wam 


ETEGO PAWŁA APOSTOŁA 
DO GALATÓW. 


inną Ewangielią jak tę, któ- 
rąśmy wam opowiadali, niech 
ten. będzie przeklęty. 

9. Jakośmyprzedtóm powie- 
dzieli, i teraz znowu mówię: 
Jeśliby wam kto inna Ewan- 
gieli opowiadał jak tę któ- 
rąście wy przyjęli, niech 
będzie przeklęty. 

10. Albowiem teraz do lu- 
dziż was namawiam, czyli 
do Boga? Albo szukamii, 
abym się podobał ludziom ? 
Zaiste, jeślibym się jeszcze 
udziom * chciał podobać, nie 
byłbym sługa Chrystusa. 

* 1 Tess. 2,4, 

Il. A oznajmuję * wam, 
bracia, iż Ewangielia, która 
jest opowiadana ode mnie, 
nie jest według człowieka. 

“ERr T E 

12. Albowiem ja, nie wzia- 
łem ją, anim się jój nauczył 
od człowieka, ale przez * 
objawienie Jezusa Chrystu- 
SĄ. * Efez. 3, 3. 

18. Boście słyszeli o moim. 
obeowaniu dawniey w Żydo- 
stwie, żem * nader prześla- 
dował koseioł Boga i burzy- 
łem go; * Dzie. 9,1, 2. r. 26, 9, 16. 

14. I pomnażałem się w 
Ziydostwie nad wielu ruwien- 
ników moich w narodzie 
moim, będąc nader gorliwym 


~ 


E ANA T S 
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miłośnikiem ustaw moich | son Aron nieobrrozanego dowod, 

ojczystych. mu bronił, 1110. LVA anin Pioti 
15. Ale gdy się upodobało PR zabił przeż 0 w dane 

Bogu, który mię odłączył z | Mada, 17-21. -ERRNaa prze 

żywota * matki mojćj i po- OTEM PO czterma: 

wołał z łaski swojój, | F na udałem gi RN 

* Jev.1.5. Dzie. ©, 15. Rzym. l,l; -| r "RE 0 

16. Aby objawił Syna KE CT Ea a e Barnabaszen 


i j wziąwszy z soba i 

go we mnie, abym go opowia- | 9. T wystapiłer Tytusa. 

OR a A 5 . WSstąpuem wed} 

dał między =" Poganami, | ;_.„:-,3,  *: -AATE KON 
e S Jawienia, 1 opowiadałem A 


: wnetże nie radziłem się ciała STY Ci, 
e Ewangieliją, która każ 


1 R * Gal.2,8. Efez. 3,1. e mic 
a krwi; d ę mię. 
OE: ; zy Poganami a AIAS 
17. Anim sie wrócił do Je- | „BR A 03 b zosóbna 
, È PE ZE e]SZym, abym w każdy 
ruzalem, do. tych, którzy m 


razie ja na darmo nie bieo} 
albo przedtóm nie biegał, A 

8. Ale ani Tytus, który ze. 
mną był, będąc Grekiem, nie 

ył przymuszony, obrzezać 

ię. 

4. A to dla wprowadzonych 
fałszywych braci, którzy po. 
taiemnie weszli, aby wyszpie. 
gowali wolność naszę, któ. 
rą mamy w Chrystusie Jezu- 
sie, aby nas w niewola podbić. 
| 5. Którymeśmy i na godzi- 
> | ne nie ustąpili 1 nie poddali 
(się, aby prawda Ewangielij 


przedemna byli Apostołami, 
alem szedł do Arabij, i wró- 
cilem się zasię do Damaszku. 

18. Potóćm po trzech latach 
wstąpiłem * do Jeruzalem, 
abym się ujrzał z Piotrem ; i 
mieszkałem u niego ł piętna- 
ście dni. * Dzie. 9, 26. t Dzie. 9, 28. 

19. A inszegom z Aposto- 
łów nie widział, oprócz Ja- 
kóba, brata Pana. 

20. A co wam piszę, oto 
przed Bogiem * oświadczam 
że nie kłamię. kac 
e e E 

0 tył. JSJ ss | 6, A. od tych, którzy się 
SE, Je T E a i zdawali być ezémś (jakim 
warzy ROSC1I040m ydo niekiedy byli, nic mina tem; 


wskim, które są w Chrys- | bo osoby * człowieczćj Bóg 
dusie ; 


. 'nie przyjmuje,) ci mówię, 

= eerst ko Byli „usłys | me E zdali być czómśnić 
szeli, iż ten, który prześlado- | ni nje orzydali. - PRAW 
wał * nas niekiedy, teraz | l ; 
opowiada wiarę, która przed | 


gn burzył. I chwalili i 
Q 3 * Dzie. 9, 21. 1 M 4 . 
ga we mnie. tVDzie-i,18. | gjelia między nieobrzeż 
ZUA: ` mi 
m ROZDZIAŁ II. | nymi, jako Piotrowi międz) 
otag Przeciwnego jego Rwangienj Apo- | : 
owie nie trzymali, 1,2. IL. Przykła- obrzezanym!, 


2 Kron. 10, 7. 
Job. 34, 19. Dzie. 10, 34. Rzym. 2, 11, Biet 
6,9. Kol. 3, 25. 1 Piotr. 1, 17. 7 d 6 
7. Ale przeciwnie, WIC” 


ż mi jest powierzona ak. 


wiem t02, który | 
( Jbo „ny prze% a kA 
skutecz» njedzy obrze- 
„m był, 1 we 


gie Z 
ji pra 
dali P n il 
j :zność 

no nabasz0W! na spółeczność | 
pari” miedzy Poganami, a 


Do Gararów, IL HI. 


„4 mię g 
aby sn y dzy obrzezanymı ka- 


je . . A 
4 Tylko upomnieli, abyś 
o ubogich pamiętali, 7 
m się tóż pilnie * starał, 


* Rzym. 15, 20. 
abym to uczynił. 1 Kor. 16, 1. 
skór. 9, 1, 2. 


11. A gdy przyszedł Piotr 
do Antyochyi, sprzeciwiłem 
se mu w twarz; bo on był 
godzien nagany. 

12. Albowiem przedtém, 
niż przyszli niektórzy od Ja- 
kóba, wespół z  Poganami 
jadał; a gdy ci przyszli, 
schraniał się i odłaezał, bo- 
jac się tych, którzy byli z 
obrzezania. 

18. A wespół z nim obłu- 
dnie się obchodzili i drudzy 
Zydzi, tak, że i Barnabasz 
wiedziony był tąich obłuda. 
SH Ale gdym obaczył, iż 
w kd, postępują w pra- 
wangielij, rzekłem 


totrowi przed wszystkimi : 
nieważ t ; 


< Ogańsku 
Zydowsku 
prz , 
-ZYMUSZASZ 
żyć? | 


czemuż Pogan 


| siebie za mię. 


y będąc Żydem po 
zyiesz a nie po 


>» Po Zydowsku 
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15. My, którzyśmy z przy- 
rodzenia * Żydzi a nie z 
Pogan grzósznicy, € PE © 
16. Widząc, * 1ż nie bywa 
usprawiedliwiony człowiek z 
uczynków zakonu, ale przez 
wiare w Jezusa Chrystusa, 1 
myśmy w Jezusa Chrystusa 
uwierzyli, abyśmy byli uspra- 
wiedliwieni z wiary Chrystu- 
sowćj, a nie z uczynków Za- 
konu, przeto, że f nie będzie 
usprawiedliwionez uczynków 
zakonu żadne ciało. mAn + 24. 
Filip. 3,9. t Rzym. 3, 20. e 
17. A jeśli my szukając, 
abyśmy byli usprawiedliwie- 
ni w Chrystusie, znajdu je- 
my się % tóż grzesznikami, 
czyż zatóm Chrystus jest 
sługa grzóchu? Nie daj te- 
go Boże! * Rzym. 5, 24. 
18. Albowiem jeśli to, com 
zburzył, znowu buduję, prze- 
stępca samego siebie czynię. 
19. Bom ja przez zakon za- 
konowi umarł, abym żył * 
Bogu. aa aż 
20. Ja z Chrystusem jestem 
ukrzyżowany, a jednak ja 
żylie, lecz już nie ja, lecz 
Chrystus żyie we mnie; aże 
teraz ja żylę w ciele, te żyię 
w wierze Syna Boga, który * 
mięumiłował,i wydał samego 
* Gal. 1,4. 
21. Nie odrzucam tój laski 
Boga; bo jeśli przez zakon 
jest sprawiedliwość, tedyć 
Chrystus próżno umarł. 


"ROZDZIA ETL. 


I. Gromi Galaty, iż Się od znacznćj łaski Bo- 
Żój, która zależy w usprawiedliwienim 


SONEN g: 


349 Do GAT 
p OJ abraham tak Pył uspra- 
wiedliwiony, 6-9. III. Co sprawuje zakon, 
10—%. IV. I czemu jest poddany, 21—20, 

O GŁUPI Galatowie! Któż 

was * omamił, abyście 
prawdzie nie byli posłuszni, 
przed których oczyma Jezus 

Chrystus był wyraźnie przed- 

stawiony 1 "między wamı 

ukrzyżowany ? itar 

2, Tego tylko .radbym się 
nauczyć od was: Czyście 
strzymali Ducha przez uczyn- 
ki zakonu, czyli z słuchania 
wiary ? : 

3. Czy jesteście tak głupi ? 
poczawszy Duchem, teraz 
ciałem dokonywacie? 

4. Czyścietak wiele cierpie- 
li darmo? jeśli to będzie 
darmo. 

5. Ten tedy który wam do- 
dawa Ducha, i czyni cuda 
między wami, czy z uczyn- 
ków zakonu to czyni, czyli 
z słuchania wiary ? 

6. Tak jako Abraham * 
uwierzył Bogu, i przyczyta- 
no mu to za sprawiedliwość. 

*1 Moj. 15 6. Rzym. 4,3. Jak.2,128. 

7. Widzicie tedy, że «ci 
którzy sa zwiary, €1.sa Syna- 

mi Abrahama. 

8. A pismo przewidziawszy, 
iż z wiary Bóg usprawiedli- 
wia Pogany, przed -tém opo- 


OO m ; UO | 


Arów, ITI. 


10. Albowiem ile 
uczynków zakonu 
klęstwem sa; ho. na 
Przeklęty % każą aa) 
nie trwał'we wszystki ydy 
napisano w księgąch kong. © 


ich Jest t 


aby to czynił. t5 Moj, zlb 
11. Lecz że przez zj, 
nikt * nie ~ ARQ 


jest usprawiegi: 
3 c A UWI 
wiony przed Bosiem. < di. 
jest ztąad ; ao. SWO 
J ga ; Do, sprawiedliy, 
przez wiare t żyć-będzie 
* Gal..2, 16. t Abak. 2, 4, Rzym ~ 
Żyd.10;88., 0 zina 
12. Ale zakon nie jestci z 
wiary ; lecz człowiek, * któ. 
ryby je czynił, żyć będzię 
przez nie. ` pzy, 3.5, Tech. dn, 
18. Ale Chrystus odkupił 
nas z przeklęstwa zakonu, 
stawszy się za nas przęklest. 
wem, (albowiem "napisano: 
Przeklęty każdy, * który 
wisi na drzewie.) * 70-2%. 
14. Aby na pogany błogo. 
sławieństwo  Abrahamowe 
przyszło w Chrystusie Jezu. 


sie, abyśmy obietnicę Ducha 


wzięli przez wiarę. 
15. Bracia! tym sposobem 


«ci |po ludzku mówię: A. wszak 
i człowieczego testamentu 
raz '* ubwierdzonego nikt nie 
odrzuca, ani do ‘mego ‘€o 
przydaje. 


* Żyd.9, 17, 


16. Lecz A brahamowi uczy- 


. . s DĄ s * : . . a | 1u 
wiedziało „Abrahamowi, iż w | nione są obietnieeiplemer 


tobie będą * błogosławione | jego ; mie mówi: I ptem 
> m ióta jego, jako 0:wielu, ale 
jako'o jednym: 1 m 
Paun, który jest Chye 
tus. 


wszystkie narody. Dzet 2, 


9. A tak €l„którzy są z wia- 
ry, dostępują błogosławie- 


ństwa z wiernym Abraha- 
mem. 


#1 Moj. 12,7 15,6 


17. To tedy mówię, iż pry 


tym. 


Do Gatarów, II. IV. 


od Boga | 
Z? goneg» względem | 
„1CTĆ i zakon który po | 
Obry? set *ji po trzydzie- | 
obér kad, nie udaremnia, | 
tulat : al obalić obietnicę 
: m + 2 Moj. 12,40. 

"GA. z = 4 . x 
Bog Albowiem jeśli z zako 
15. m Jziedzietwo, tedy nie 
uje”. y: lecz Abrahamo- 
obietnicę darował 


„rzedtem 


R "Na cóż tedy służy za- 
4 a przestępstwa przy- 


, 


p dl 
a byl, aż przyszło ono 
Jemie, któremu obiecano 
było przez rozrzadzenie * 


3 z: J ik 
łów w rece f posrzecnika. 
aniołów M 4% Dzie. p 58. t Dzie. 7, 38. 


90. Owoż pośrzednik nie 
jest dla jednego, ale Bóg 
jest jeden. 

-91. Zakon tedy jestże prze- 
ciwny obietnicóm Boga? Nie 
daj tego Boże! albowiem 
gdyby był dany zakon, któ- 


ryby mógł ożywiać, prawdzi- | 


wieć z zakonu byłaby spra- 
wiedliwość. 
22. Ale Pismo * zamknęło 
wszystko pod grzóch, aby 
obietnica z wiary Jezusa 
Chrystusa była dana wierzą- 
+ Rzym. 3, 9. r. 11, 82, 
23. A przed tém niż przy- 
szła wiara, byliśmy pod za- 
onem strzeżeni, zamknieni 
będąc od tey wiary, która po- 
tém miała być objawiona. 
ad Przetoż zakon * był 
„AAIZeM aby nas przy- 
mesé do Chrystusa, A 
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żwiary byli usprawiedliwieni. 
(* T. Dzieciowodzem. Rzym. 10, 4. 

25. Ale gdy przyszła wi- 
ara, już nie jesteśmy pod 
bakalarzem. 

26. Albowiem wszyscy sy- 
nami Boga jesteście przez 
wiarę w Chrystusie Jezusie. 

27. Bo którzykolwiek jeste- 
ściew Chrystusa * ochrzczeni, 
w Chrystusa się przyo- 
blekli. * Rzym. 6,8. 

28. Tam nie ma ani Żyda, 
ani Greka, tam nie ma ani 
niewolnika, ani wolnego, tam 
nie ma ani mężczyzny ani 
kobiety ; albowiem wy jeste- 
śćie jednym w Chrystusie 
Jezusie. 

29. A jeśli w Chrystusie 
tedy jesteście plemieniem 
Abrahamowóm, a według 
obietnicy dziedzicami. 

ROZDZIAŁ TV. 


T. Od opieki zakonu wybawionym, 1—3. II. 
Przez Chrystusa, który jest eelem zakonu, 
4—8. III. Nie przystoi się do ezczych ce- 
remonij nawracać, 9—12. IV. Prowadzi 
tedy do szczórości nauki Ewangielij Ś..13— 
20. V. I przykładem dwu synów Abraha- 
mowych nauke objaśnia, 21. 


A MOWIE tedy : że do- 
| póki dziedzie jest dzić- 
cięciem, nie nie różni się od 
sługi, panem bedac wszyst- 
kiego ; 

2. Ale jest pod opiekunami 
idozoreami aż do czasu za- 
miaru ojeowskiego. 

8. Także i my, pókiśmy byli 
dziećmi, pod żywioły świata 
/ byliśmy zniewoleni. 

4. Lecz gdy przyszło wy- 
pełnienie czasu, posłał Bóg 
Syna swego, który się urodził 


OE" l ooh 
| 


4 2 z r ç | 
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. n 4 - m 3 . . 
iewi ) l (| mi i - który rodz 'hrystus wolnymi uczyni, a 
z niewiasty, który się stał | mię _ jako >aniołą „śry Synaj, który ci Chry phi p aeih A a 
e . . 3 7 ( 177 Ei 3 7, r] 
pod zakonem. przyjęli, i jako Bogą jen 8%, 7 ten jest jako | nie. poddawaj się 
aj A T SOCAN jewolą ; vod jarzmo niewoli.* 
5. Aby tych co pod zako- | Jezusa. Jstugą | ynie sian If p n R 18. r. 3,2 
5 E s E z Eb 4 ', s Agat es end Aa ym. 6,18. r. 3,2. 
nem byli wykupił, abyśmy | 15. Jakież tedy było b i jga Albowiem Agar jes Z dar Pak ee 
95, D 


przysposobienie * synowskie | gosławieństwo wasze p Apo 
otrzymali. Baym- 5. | wiem wam daje świadę 
6. A że jesteście synami, | iż, gdyby była rzecz taż 
przetoż Bóg posłał Ducha | wyłupiwszy Oczy * Rožna, 
swego Syna w serca wasze, | dalibyście mi Jea swa 
wołajacego Abba, Ojcze. 16. Czyż przeto stałem = 
7. A tak już więcój nie | nieprzyjacielem * waszym Się 
jesteś sługą, ale synem; a | prawdę wam mówie 2 * 8 
ponieważ synem, tedy i dzie- 
dzicem Boga przez Chrys- ENIT : 
Ala sa p v wpływają lecz nie ną dobro 
Pas ; , Owszem chca nas ; 
8. Mimo to że w on czas | BOŚ cT odepchn 
SRT re i ł abyście ich miłowali. 
gdyście nie znali Boga, słu- | TSAR 
EJEA e k z . (0) rac rzecz pałąć 
żyliście tym, którzy z przyro- PARZE i O Ć 
HRT, T 5 miiością w dobrém zawsze 
dzenia nie są * bogowie. een ena 
€ |a nietylko gdy jestem obecny 


0. 
two, 


255 o LAE 
17. Oni żarliwie na Se. 


ać, 


* 1 Kor. S, 4,5. z 
9. Ale teraz poznawszy Bo- | z wami. | 
ga, czyli raczey poznani będąc | 19. Dziatki moje, (które 
od Boga, jakże się nazad |znowu boleiac rodzę, aż 
wracacie ku żywiołom mdłym | Chrystus będzie wykształto. 
i mizernym, którym znowu | wany w was.) 
slużyćchceciewujarżmieniu? | 20. Chciałbym teraz być 
10. Zachowywacie * dni i| Wami i odmienić głos mój, 
miesiące, czas i lata. * Rg; 14, | ponieważ wątpię o was. J 
11. Boję się o was, bym na 21. Powiódźcie mi, którzy 
darmo nie pracował około | PO4 zakonem chcecie być 
ych czyż nie słuchacie zakonu? 
12. Bądźcie jako ja, gdyż (22. apawan Jest o © 
ja jest jako wy, bracia, upra. | 12 Abraham mgl SIM SA 
szam was w niczóm wyście | 10%, Jednego 2 mew 
mnie nie ukrzywdzili. o dr USS i A SA. 
18. Bo wićcie, żem w sła- | 23. Lecz ten, który był z 
bości ciała wam nayprzód niewolnicy, według ciała był 
Ewangielija opowiadał. urodzony, a który z wolnej, 
14. A pokuszenia mego, | według obietnicy. 
które było W ciele mojóm, "24. Przez co rzeczy mają 
aue lekceście sobie ważyli, | insze znaczenie ; albowiem te 
amsście nim gardzili, aleście sa one dwa Testamenty, Je: 


. 2 11 d JO- UCI s 71* z a 
a Synaj W. Arabii, DA u- | wam, iż jeśli się obrzezować 
gór a terazmiejszemu | * będziecie, Chrystus wam w 


ady WORP Z | ORIG i p e aść 
wie. bo jest W, me niczóm nie pomoże. *Pie-%,1. 


s 


OBU; aa A ATC ZE 
TE iyami SWOJêmI. | 3 5. A oświadczam znowu 
dzia „no wysokie Je- . 7 „s 2 > k c= 
Jos DEC OTO DY maei jest każdemu człowiekowi który 
(DZ s Jes Je YA £ s A SE OR CY, 
ruzalem M ih nag, gpiaw. | SIĘ obrzezuje, iż powinien 
WRA WSZYS y 222 gt. | wszystek * zakon pełnić. 

o Albowiem napisano Je * Jak. 2, 10. 
zl. 


dna, | 4. Wyłączacie się od Chrys- 
ja nie rodzisz ; porwij SIĘ | tusa którzykolwiek przez za- 

która m OZ 1 JTacu - k i = dliwiacie sia : 

„ zawołaj, która nie pra on _usprawiedliwiacie się, z 

‘sg w porodzeniu ; bo ta | łaskiście wypadli. 

opuszczona daleko Na aa | -5* Albowiem my duchem 

dziatek; niż ta REC oczekuiemy, nadziej uspra- 
|_| wiedliwienia przez wiare. 

6. Bo w Chrystusie * Je- 
zusie ani obrzezanie na nie się 
nie przyda, ani nie obrze- 
zanie, ale wiara przez miłość 
działając. * Gal. 6, 15. 

7. Bieżeliście dobrze; któż 
j í wam zawadzał, abyście nie 
ducha ; także i teraz. | | byli posłusznymi prawdzie ? 
80. Ale co mówi Pismo? | 8, Ta namowa nie jest od 
Mug * niewolnicę i Syna tego, który was wezwał. 
pepe n BONO 9. Troche * rozezynu wszy- 

Ra Kra stko zaczynienie zakwasza. 
smem wolnój. KON + *1 Kor.5,6. 
ŚLOA tak, bracia, nie | 10. Ja ufam o was w Panu, 
Jesteśmy dziećmi niewolnicy, | iż nie inszego rozumióć nie 
ale wolnéj, będziecie; a ten, który was 

„_. ROZDZIAŁ V. kolwiek ka rpa ag 
I Ghrześolańskiej | | 0, 105 OMJESK. || . 

J 202. 

11. A. ja, bracia! jeśli jesz- 
cze obrzezanie każę, czemuż 
16JCIE m | jeszcze prześladowanie cier- 

śię ocno tedy w pięr  Toć tedy zniszczone 

] Wolności, którą nas | jest obrażenie krzyża. 


ʻa % niepłodna 
Rozwesel SIę “mep ż 


| vy tedy, bracia! tak 
ko * Izaak, jesteśmy dzia- 
tkami obietnicy. C Basag S 

29. A jako na on czas ten 
który się był urodził według 
ciala, prześladował tego któ- 
ry się był urodził według 


346 Do GaLarów, V. VE 


12. Bodajże ci odcięci byli, 
; * Joz. 


którzy was * niepokóją. ;,%. 
13. Albowiem wy ku wol- 


Do GarLaTrów, VI. 347 
ynkudoświad- obrzezowali, tylko aby dla 


przedtóm * powiedział 
w sobie | krzyża Chrystusa  prześla- 


aney takowe rzeczy a, d | gosw8 ly 
zp + p PYSK w "ZY # yo P eC 
zrólestwa Bożego nie nią t 


15 Tada) ucz 


sam A sg i 
ale mieć będzie | dowani nie byli. 
WU t v 


E h Mk Pu 2 a 17 c s Q dk. 1d» w ao hw < = - S LZ 
ności powołani jesteście, bra- dziczą ; Eon o o, Bre Zie. żylkO igi 13. Albowiem i ci, którzy 
. b P o ÈD 2, **,0, 6. *0,5, a j $? f "1 J z , 3 3 . . pał 
cia! tylko pod zasłoną téj| 22. Ale owoc * Ducha kę je W 0.0 każdy swoje | będąc obrzezani, nie zacho- 


S 2 2 4 Agi y; 
E f: í y1iem a p 
miłość, wesele, okój, ci Jest A Albo? ię poniesie. | wują zakonu sami, ale chcą, 


ierpl; Siz PA - 
ć pli. glasne | Rzym. 14,12. 1 Kor.3,8. | abyście się wy obrzezowali, 
f J 


at. 16, 27 


wolności ciału * nie pozwa- 
lajcie, ale z miłości służcie 


. . 5 *1 Kor. 8,9. a9, > lz M i * ten, |. . -y 3 

jedni drugim. 1 ioir 2i |-'4, Spokoyność, wstrzemięg, | 6 A niech udziela T żeby się z ciała waszego chlu- 
14. Bo cały zakon * w jed- | WOŚĆ. ! * Rzym, iye iey pywa nauczan ai Hili 

ném się słowie wypełnia, to| 28. Przeciwko takowym . temu, który go n "| 14. Lecz, nie daj Boże! 


jest w tém: Będziesz miło- | masz * zakonu. "ym; de | o skich dobrych rzeczy. abym się chlubil, tylko w 


ini * PAC F ) A] s s i gszyS * Kor. 9, 7, 11, i 

wał bliźniego w SA jako e i bowiem ci którzy są Pie ludzcie SIĘ ; Bóg się krzyżu Pana naszego Toria 
m oj. 19, 18. Mat. y W ; Dad, 7 56 

samego siebie. “tsz, sh. Mar- 12, 8t rystusowi, ciało swoj | /+, z siebie naśmiówać ; | Chrystusa, przez którego dla 


Rzym. 158, 9. Jakub. 2, 8. 

15. Ale jeśli jedni drugich 
kasacie i pożóracie, patrzcież, 
abyście jedni od drugich nie 
byli zniszczeni. 


ukrzyżowali znamiętności pieda 
. ; ciami . 
1z pożądliwościami. «m | powiem 

25. Jeśli Duchem żyjemy 
Duchem tóż postępujmy. * 


26. Nie bądźmy cheiwi pró. 


cokolwiek sieje | mnie jest świat ukrzyżowany, 
o téż będzie zbie- | a ja dla świata. Taema 
ać j 15. Albowiem w Chrystusie 
j Po kto sieje ciału swe-* Jezusie ani obrzezanie * eo 

i ała zbierać będzie | znaczy,ani nie obrzezanie, ale 


czlowiek, t 


16. A to mówie: Duchem* | żnéi % : ; mu, Z c nd : ET 
postępujcie, a pożądliwości | wyzywając, i jedni drugi skażenić ; A Zd: A i -3 11. 
sE aL 3 i ając, 1J rugich | Jowi, z Ducha zbierać będzie | 16. A którzykolwiek według 
ciała nie wykonywajcie. nienawidzae. * Filip. 2, g, chow1, Z 4 t z Ə 
* Rzym. 13, 14. 5 żywot wieczny. ; tego prawidła postępować 
17. Albowiem ciało żąda * ROZDZIAŁ VI. 0. A dobrze czyniąc nie * | będa, pokój nad niemi niech 


I. Jako się przeciwko upadłym,1—. mı | ustawajmy ; albowiemwswo- | będzie i miłosierdzie, i nad 


przeciwko sługom: słowa Bożego, 6-9. MI : ? T R i 
1 przeciwko domownikom via m czasie zbierać będziemy | Izraelem Boga. 


przeciwko Duchowi, a Duch 
przeciwko ciału ; a te rzeczy 


są sobie przeciwne, abyście | wać, 10,11. TV. Fałszywe naśladowceż. | pje słabieiac. "278.818. | 17. Na ostatek niechaj mi 
> dg f konu gromi, którzy się chlubią w ciele,a E 213 f pe” 
nie czynili to, co wy chcecie. | niew krzyżu Pana Orystusa, 14-18, 10. Przeto tedy póki czas | żaden trudnosci nie zadawa; 
PPH, chem bo ' PRACIA! jeśliby człowiek | mamy, dobrze czyńmy wszy- | albowiem ja znamienia Pana 
AE SCI AR R uż, zachwycony był w ja. | stkim, a głównie domowni- | * Jezusa noszę na ciele mo- 
5 á J kim upadku, wy duchowi f kom wiary. ém. *9Kor. 4, 10. 


ście pod zakonem. 
19. A jawneć * są uczynki 
ciała, które sa: Cudzołóztwo, 


naprawiajcie takiegowduchu | 11. Widzicie, jaki długi list | 18. Kaska * Pana naszego 
łagodnośći, bacząc każdy sa. | napisałem moją własną ręką. | Jezusa Chrystusa niech bed- 
MO sg DI ; tosg | MEBO siebie, abyś i ty nie byl 12. Którzykolwiek chcą się | zie z Duchem waszym, bra- 
rozpusta, ROR m2A J Śri dracich brzemions | Vas prz ita aE: ; S 3 Tym. 4, 22, 
20. Bałwochwalstwo, czary, y Taa ojĘ „eni jcie PEYIMASEG, ROJSCIE. SIĘ | gen ist do Galatów napisy jest » Rzymu. 
: me, 4 j noście, a tak wypedniaj 
nieprzyjaźń swary, nienawi- | „ Łon Chrystusa 
sci, gniówy, spory, niezgody, Wn. 14, 3, 1 Toss. 5, 1 
odczepieństwa, | 3. Albowiem jeśli kto mnie 
21. Zazdrości, mężobujstwa, | ma, że czómś jest kiedy będąc 
(osie biesiady, i tém po- | niczóm, taki zawodzi samego 
obne rzeczy, o których | siebie. „ed 
Przepowiadam wam, jakom i | 4, Ale każdy niechaj w 


LIST ŚWIETEGO PAWŁA APOSTOŁA 
DO EFEZÓW. 


ROZDZIAŁ I. 


7 W którym m 


; z los l amy od 
I. Po pozdrowieniw pisze o Bożym ludzie z | 1 y > ZA z BE 
laski wybraniu, 1—4. II. I o przysposo- | P enie przez kr ew Jego t 

bieniu za syny, 5, 6. III. Pokazuję, zkąd | Jest odpuszczenie orzć 7 , 0 

zbawienie płynie, 7,8. IV. A iż to głęboka | W dł = b > Ə êchów 
| tajemnica, 9—15. V. Prosi, żeby je do zu- | 5 ug ogactwa łaski je A 
p" z | pelnćj tego wiadmości i Chrystusa znajo- | tóra, se 50, 

| mości Bóg przywićść raczył, 16—23. | y Którą h oJ nie okazął nam 


PAWEŁ, Apostoł Jezusa we wszelkiej madrosci na 
Chrystusa przez woła * | SWO 
Boga, do świętych którzy są | “:. 7 ITUWszy nam taję, 
w Efezie, i do wiernych w | BEA 
w Chrystusie Jezusie. Poco ania swego, które był 
2. Łaska wam i pokój niech | sobie; 
będa od Boga, Ojca nasze- | 10. Aby w rozrządzeniu 
l , zupełności czasów w jedno * 
3. Błogosławiony niech þe- | ; 
dzie * Bóg i Ojciec Pana | w Chrystusie, te które sa W 
| 3 a 
który nas ubłogosławił wszel- | Ziemi; a 
7 , Oc ! 0. 2 
kiém błogosławieństwem du-; ll. W którym mówię, 
czach w Chrystusie ; 73x012. | przenaznaczeni będąc wed- 
4. Jako nas wybrał w nim * | lug zamiaru onego, który 
śmy byli świętymi i nienaga- | rady woli AUE ; 
' 12. Aby myśmy byli ku 
jego w miłości:  **Trm.ue. "| chwale sławy jego, którzyśmy 
5. Który nas przeznaczył | wprzód zaufali w Chrystusie; 
przez Jezusa Chrystusa dla | liście, usłyszawszy słowo 
dobania woli swoj éj, | zbawienia waszego, w którego 
ł 2. e Ź s 1e- 
CE rowchwala swietney też wierząc, byliscie zapie- 
A zab 29 s * Efez, 4,30. < 
lował * w onym ukochanym; Swiętym obiecanym, A 
'| 14. Który jest zadatkiem 


| zbropności, 
 mnicę woli swojćj wedł 
*1Kor.1,2. 8Kor.1,1—3. | zamierzył wprzód w samym 
go, 1 Pana Jezusa Chrystusa. | 
| zgromadził wszystkie rzeczy 
naszego Jezusa Chrystusa, | niebiesiech, i te które sa na 
. . | DY/Ż . . 5 
chowém w. niebieskich rze- | otrzymaliśmy odziedziczenie, 
przed założeniem świata, aby- | Sprawia wszystko według 
nionymi przed oblicznościa | 
È wc; s ó i wy zaufa- 
ku przysposobieniu za syny | 18. W którym i wy zau 
tbi | prawdy, to jest Ewangielija 
ebie samego, według upo- ?, 
| 
| ; 
2. ep. 3 7 - m. 
laski swojćj, którą nas um | zeto wana pnya OC 
* Mat. 17,5. Jan, 15, 9. | 


i gym po 
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| „ego Da WY- | 23. Który jest ciałem jego, 
q1S/4C zc ES r 7 
wietbyż p +; własności, | pełnością Tego, który wszy- 
I ie naby ego | stko we wszystkim napełnia. 
JA” SAWY JB" | 2 
„ale 547, * 'SZAWSZY | p 3 
hwa" g jap USTYSZAWSZY | ROZDZIAŁ IL 


"x wierze, W Panu | 


| o $ PS Szy- | 
i A ” SCI ku W ! 
| W” 0 miło * Koloss. 1,4. | 


I. Żeby wielkość łaski Boźćj objaśnił, przy- 
wodzi im na pamięć, 1—4. II. IŻ skazaxsi 
bedac na potępienie, 5—7. III. Z łaski zba- 


| use rm, joga | Wiens ap ea, IYAT AKIS Mid Boga 
U 4 š rzestawam „dzię- | Oatu Aa 16, "VI. A ak 
16. Me z was, wzmiankę | WARSA oaToszonet = Je 
fera * zi Ti modlitwach | Í WAS ożywił, którzyście 
Jop + pin b karey byli umarli * w wystę- 
| olch: Bóg Pana naszego pkach i w grzóchach ; z %9109s- 
IT. AD prystusa, Ojciec, 2. W których dawniej * 
few ap} wam Ducha ma- | chodziliście według zwyczaju 
dra objawienia w zupeł- świata tego, i według ksia- 
ros : 


js. Aby 


ozy BETĆ 


iedziel l, 


mi gniewu jako i drudzy. 

4. Lecz Bóg, który jest bo- 
gaty w miłosierdziu, dla 
wielkićj miłości swojćj, którą 
nas umiłował. | 

5. Kiedy będąc zmarli w 
grzóchach, ożywił nas po- 
społu z Chrystusem, (przez 


łaskę * zbawieni jesteście.) 
$ * Dzie. 15, 11. 


6. I pospołu z nim wskrze- 
sił, i pospołu z nim posadził 
na niebiosach w Chrystusie 
Jezusie, 


7. Aby okazał w przyszłych 


dly jego. 
20. Którój uskutecznił w 
(irystusie, gdy go wzbudził 
ol umaryłch, * i posadził na 
mawicy swojój na wysokośći 
niebios, WŁEKOJ 2 
2l. Wyżey nad wszystkie 
ięstwa i zwierzchności, i 
ny, 1 państwa, i nad wszel- 
«Imię, które się mianuje, 
Utylko w tym wieku, ale i 
Y przyszłym ; 
a À wszystko położył * 
°t Jego, i dał go za 


zion > Aa stkim, Ko- | wiekach te nader obfite bo- 
19,7, dy . e.p. y 
tiege e a EGAS | gactwo łaski swojój, w dobro 
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tliwości swojćj ku nam przez 
Chrystusa Jezusa. 

8. Albowiem łaska jesteście 
zbawieni przez wiarę, i to 
nie z was, dar to Boga jest; 

9. Nie z uczynków, aby kto 
mógł się chlubić. 

10. Albowiem dziełem jego 
jesteśmy, stworzeni w Chry- 
stusie Jezusie ku dobrym 
uczynkóm, które przed tóm 
Bóg przygotował, abyśmy w 
nich chodzili. 

11. Przetoż pamiętajcie, że 
wy dawniej będac Pogana- 
mi w ciele, którzyście byli 
zwani nieobrzezaniem od 
onych, które zwano obrzeza- 
niem w ciele, ręka uczynio- 
ném. 

12. Iżeście byli w ówczas 
bez Chrystusa, będąc odda- 
leni od społeczności Izrael- 
skićj, i obcymi od przy- 
mierza * obietnicy, nie ma- 
jac nadziej, i bez Boga na 
świecie. wyk 
18. Ale teraz w Chrystusie 
Jezusie wy, którzyście nie- 

kiedy byli dalekimi, staliście 
się bliskimi przez krew Chry- 
stusa. 

14. Albowiem On jest po- 
kojem naszym, który obje 
jednym uczynił, i średnią 
ścianę, która była przegrodą, 
obalił, Sig 

15. Nieprzyjaźń, to jest 
zakon * przykazań, który za- 
leżal w ustawach skasowa- 
wszy przez ciało swoje, aby | 
obie w sobie samym SAO: 


Do Errzów, II. ITI. 
rzyć w jednego n 
wieka, czyniąc wc, czło. 
* Kol. 2, 14. tpe 
16. I aby pojednać ok $% 
w jednóm olele » m dwa 
przez krzyż, zgładziwszy ; 
przyjaźń przezeń. c 
7. | przyszedłsz i 
dział pokój * wak T 
ście byli dalekimi, i którzy. 
ście byli bliskimi, ** zak. zj” 
18. Albowiem przeż Je o 
mamy przystęp * obje str 
w jednym Duchu dò Ojed 


! . * Rzym.5,9, 
19. Przeto teraz już więcć; 


nie jesteście obcymi i przy. 
chodniami, ale spółmieszczą. 
nami swiętych, i domowni. 
kami Boga. 

20. Zbudowani na funda- 
mencie Apostołów i Proro- 
ków, Jezus Chrystus sam, 
będąc głównym węgielnym 
kamieniem.* FIzaj. 28,16, 

21. Na którym wszystka bu- 
dowa wespół spojona, wzno- 
si się w Kościół święty w 
Panu; 

22. Na którym téż i wy się 
wespół budujecie, na mie- 
szkanie Boga przez Ducha. 


ROZDZIAŁ III. 


I. Apostoł dla tego od Żydow wiele ucićr- 
piał, że tajemnicę o powołaniu Pogamów 
z rozkazania Bożego zwiastował, 1-12. IL 
Potóm upomina Efezów, żeby dla prześlae 
dowania nie ustawali w powołaniu swo- 


zuméić, jaka jest miłość Chrystusa Pana, 
14—21. 


DZA zapewnienia tego J* 
Paweł jestem więźniem 
Chrystusa * Jezusa za pas 
Pogany . * Bfez,4,1. Kol %* 
i J 


jém, 13. III. Prosi Boga, żeby im dał zro- 


obietnicy Jego 


m tylko słyszeli o | 
łask 

a dla WA8; 3 | 
i Bóg przez obja- 
om m tajemnicę, 


Da Z x 
Gm przed tém pisał 


i czytajac moteciol 
"aet wiadomość moję 
rozwo cy Chrystusa.) | 
Jm inszych wieków 
ý h i * znajoma synom 
z e jako teraz objawio- 
| świętym Apostołóm 
n | prorokóm przez Ducha; 
jego! + Rzym. 16, 25.. Kol. 1, 26. 
jest, 12 
S diedzieami i spólnóm 


Do Erxzzów, III. 


351 
11. Według postanowienia 


„kość! ki Boga która | wiecznego, które uskutecznił 
a, w Chrystusie Jezusie, Panu 
naszym, 


12. W którym mamy * bes- 


pieczność i przystęp z ufno- 


ścią przez wiarę jego. 
* Rzym.5, 2. Bfez. 2, 18. 


13. Przetoż proszę, abyście 
nie słabieli dla ucisków moich 
za was, co jest chwała waszą. 

14. Dla tego skłaniam ko- 
lana moje przed Ojcem Pana 
naszego Jezusa Chrystusa, 

15. Z którego wszelka ro- 
dzina na niebie i na ziemi 


Poganie są | jest nazwana. 


16. Aby on wam nadał we- 


dalem, I W spółuczestnikami dług bogactwa chwały swećj,. 


rzez Ewangieliją, 


w Chrystusie | abyście byli * utwierdzeni 


mocą przez Ducha jego we 
<- < Efez. 


1. Którój stałem się sługą | wnętrznym człowieku; g 3: 


vedlug daru łaski Boga, da- 
ej mi przez skuteczność * 


* * Efez. 1, 19. 
mocy jego. |. . 
8. Mnie, najmniejszemu ze 


17. Aby Chrystus przez 
wiarę mieszkał w sercach 
waszych ; 

18. Będac w miłości wko- 


mzystkich * świętych dana | rzenieni i ugruntowani aby- 
jet ta laska, abym między | ście, mogli doścignąć ze wszy- 


Poganami opowiadał t te nie- | stkimi świętymi, eo jest ta 
docieczone bogactwa Chry- | szórokość, i długość, i głębo- 


*1 Kor.15, 9. 1 Tym. 1, 15. 
stusa, AATE ATA 


9. I abym objaśnił wszy- 
kim, jaka jest, ta * spole- 
«ność onój tajemnicy za- 
krytej od wieków w Bogu, 


który wszystko *stworzył 
lez t Jezusa Chrystusa ; 


ym, 16, 25, Kol 
Piotr, 1, sę o EOL 1, 26. 2 Tym. l 
Piot, 1,20. 4 Dzie: 1742 ACR: Tyt, 1,2; 


0. ACRE 
ca Į teraz przez Kościoł 
SD ma była księstwóm * i 
T niebiesiech nader 

a mądrość Boga. 
*1 Piotr, 1, 12, 


kość i wysokość ; 

19. I poznać miłość Chry- 
stusa przewyższającą wszel-. 
ka znajomość, abyście na- 
pelnieni byli wszelaką zu- 
pełnością Boga. 

20. A temu, który może 
nade wszystko uezynić da- 
leko obficićj, niżeli prosimy 
albo myślimy, według onćj 


mocy, która się w nas skut-- 


kiem okazułe. 


š saii 


RI 
| 
sł 
44 
t 

| i 


Zorraren 
doń DRE ok Pe: 


zy 3 


chwała w Kościele, 


À men. * Rzym. 16, 27. 1 Piotr. 5, 11. 


ROZDZIAŁ IV. 


I. W trch trzech ostatnich rozdziałach są | pełni wW szystko. 
nauki o żywocie pobożnym, a w tym upo- 
mnienie do pilnowania wezwania swego, 
ido spólnćj zgody, 1—6. II. Bóg dla tego 
różne dary dawa,naby był budowany kościół | k |. 
Boży, 7—16. III. Odwodzi od próżności | ami 1 

Tv. Oad kłamstwa, | innych P 


niewiernych, 17—24. 
235—8. V. Lod plùgawych mów, 29—32. 


JA tedy więzień w Panu | cielami ; 
upraszam was, abyście | 


AL. 
y 
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21. Jemu * niech będzie | jest, oto iż pierwć 
przez | pił do 
Chrystusa Jezusa po wszy- | ziemi. 
stkie wieki świata bez końca. | 


i: Sn ZS; 
najniższych t 


cześć; 

* Jana ti 

| LO. A który zstąpił, jest te 
| CO wznlosł * sje wyżej = 


ECO SG J nm 
| wszystkie niebiosa, ab al 


ną. 

: * Mar, 16, 12 

| 11. I On uczynił nau. 
YN LS 
| «w 1! niektó. 


| rych * Apostołami i Proro 
Ewangielistami, 
asterzami i Naucz 


nę 
1 Kor.19, ag, 


ą 


| 
| 


12w Dla udoskonalenia świe. 


. © y TR j Tfa = a „U 
tak postępowali, jako * przy- | tych, ku pracy usługowaniu, 


. , . Aosty z = e 3% E 
stoi na powołanie w którćm | ku budowaniu * ciała Chry. 


s Paka OCE RR 97 
jesteście wezwani, kok. 


1 Tess. 2, 12. 


2. Ze wszelka pokora i 
cichością z długocierpliwo- 
ścia, jedni pobłażaiac drugim 


w miłości, 

3. Usiłuiąc utrzymać je- 
dność Ducha węzłem pokoju. 

4. Jedno jest ciało i jeden 
Duch, jako tóż jesteście po- 
wołani w jednćj nadziei we- 
zwania waszego. 

5. Jeden *% Pan jedna wiara 


jeden chrzest; 1339. T Kor. 8:6. 


| sbusowego ; 
| 13. Aż my wszyscy byli 
| złączeni w jedność wiary i 
| poznania Syna Boga, w męża 
| doskonałego, w miarę zu- 
| pełnego wzrostu Chrystusa, 
14. Abyśmy więcćj nie byli* 
dziećmi, chwiejacymi się i 
unoszacymi się każdym wia- 
trem nauki przez fortel lu- 
dzki, i przez chytrość podej-, 
ścia błędem dla oszukania. 
* 1 Kor. 14, 20. 
15. Ale zachowujac praw- 


* Efez. 1, 2, 


6. Jeden Bóg i Ojciec wszy- | dẹ w miłości, rosniejmy * 
stkich, który jest nade wszy- | w onego we wszystkim, który 
stko, i przez wszystko i we | jest t głową, to jest Chry- 


wszystkich was. 
7. Lecz każdemu z nas dana 


* Koloss.1,10. t Efez. 1, 22. r. 5,28. 
stus, Koloss. 1, 18. 


16. Z którego wszystko cia- 


jest łaska według miary | ło zdatnię przystosowane 1 


daru * Chrystusa. 1 Kor. dd, it. 
8. Dla tego Pismo mówi: 
Wstąpiwszy na wysokość, 
wiódł * pojmane więźnie i 
dał dary ludziom. 75,95%. 


więźniów w pojmanie,) Żor 


społu złączone przez każde 
spojenie staw, stosownie ku 
skutecznóm usługiwaniu, We- 
dług miary, każdego z osobna 
członka, czyniącego wzrost 
ciała ku zbudowaniu samego 


. Ale * to, że wstąpił, cóż | siebie w miłości. 


| alZegzcję r 


Do ErEzów, IV. V. 


Joni oświad- 
po ÓWIĘ i oaa, 
) abyście już 


ji * umyslu, o żę 

gmiony mając TOZS&- 
8. <A oddaleni od żywo- 
dek, be lh nieswiadomośći, 
ta Boga ch jest Z powodu 


pe T. 7 $ 
e „rdzenia ser ca. | | 
SA Którzy * stracıwszy 


elki wstyd, oddali siebie 
r nie owściagliwość, to» 
elnianiu wszelakiej nie- 
0 szelak 
xi z chclwoŚCIĄ. 
O r. A (t L. zakamieniawszy.) 


0 lecz , wy. tak 
zauczyli się Chrystusa, 


9], Jeśliście go słuchali, i | 


y nim wyuczeni byli, jako 
jest ta prawda w J ezusie, 

%. To jest, abyście * wy- 
nmcili precz co się tycze 
pierwszego obcowania starego 
ulowieka, który jest ska- 


iny według pożadliwych | 


omamień * Koloss. Ż, 11. r. 3, 9. 


28. A odnowili się w Duchu 
umysłu waszego ; 

24. I oblekli się w tego * 
mwego człowieka, który we- 
dlug Boga stworzony jest w 
Jmwiedliwości i w święto- 


liwości Iwej. g 
rawdziwej. , Rzym. 
Koloss, 5,10, REY Pla i h 


i Przetoż * wyrzuciwszy 
GBA mówcie prawdę, 
w y z bliźnim swoim; bo 
g aeczłonkami jedni dru- 
M * Zach, 8, 16. 1 Piotr. 3, 1. 

, Gr -Wajcie * się, a nie 
„„ Mońce niech nie 


„ad „ostępowali, jako | 
i ve tą B je (a sa | 
| gieeto postępują, w 
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zachodzi na zagniewanie wa- 
sze. ocz) 

27. Ani nie ustępujcie 
* Jak. 4,7. 


miejsca djabłu. 
| 28. Kto kradł, niech wię- 
| céj nie kradnie, ale * raczej 
| niech pracuje, robiac rękoma, 
jeo jest dobrego, aby miał 
|zkąd udzielać potrzebują- 
| cemu. * 1 Tess. 4, 11. 

| 29. Niech żadna plugawa 
,mowa * z ust waszych nie 
wychodzi; ale ta eo jest do- 
| bra ku potrzebnemu zbudo- 
: waniu, aby była błogosławień- 
| stwém słuchajacym. * Fez-54- 

| 80. A nie zasmucajeie Swie- 
| tego Ducha Boga którym 
zapieczętowani jesteście * na 
* Erez. 1, 35. 


| dzień odkupienia. 
| 81. Niech wszelkagorzkość, 
|i zapalczywość, i gniów, i 
wrzask,i bluźnićrstwo, będzie 
,odjęte od was ze wszelka 
| złością ; i 
32. Ale bądźcie jedni wzgłe- 
dem drugich * dobrotliwi, 
miłosierni, odpuszczajae je- 
dni drugim, jako wam Bé 
w Chrystusie odpuścił. ; 59 


ROZDZIAŁ V. 


1. Do naśladowania Bożego napomniawszy”, 
1,2. II. Zeby sobie lekce przestróg mie 
ważyli, 8, 4,- III. Sroga groźba ich præg- 
graża, 5—21. IV. Osobne powinności žo- 
nom, 23—24. V. I meżom należące opisuje 
25—883. 


]BADŹOTEŹ tedy nasla- 
dowcami Boga, jake 

dzieci miłe; z 

(2. I żyicie w miłości, jak 

i Chrystus * też umiłował nas, 

| i wydał samego siebie za nas 


EA zanaewwnnta 
na 


RÓ 
ATREA 
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na ofiarę poswięcenia Bogu 


jako zapach słodkiej wdzię- | 


* Jan. 18, 84. 


cznćj ý wonności. «galt, 4 


1 Tym. 2,6. t1 Moj. 8,21. 

3. A  wszeteczeństwo i 
wszelka * nieczystość albo 
żądze, niech nie będa nawet 


wzmiankowane między wami, 


jako świętym przystoi. 
* Koloss. 8,5. 1 Tess. 4, 3. 


4. Także * plugastwo, 1 
błazeńskie mowy, 1 żarty, 
które nie przystoją, ale ra- 
ezćj dziękczynienie. * 7% *. 
5. Bo to wićcie, iż żaden * 
wszetecznik, albo nieczysty, 
albo pożadliwy, który jest t 
bałwochwalcą, nie ma dzie- 


dzictwa w królestwie Chry- | 


£ P * 1 Kor. 6, 9. Gal. 5, 19. 
stusa 1 Boga. + koloss.8,%. 


6. Niechaj was nikt nie 
zwodzi * próżnómi słowami : 
albowiem z tego powodu 
przychodzi gniéw Boga na 


syny nieposłuszne. mariss" 
Tuk. 21, 8. 2 Tess. 2, 8. 


7. Nie badźcież tedy ucze- 
stnikami ich. 

8. Albowiem byliście nie- 
kiedy ciemnością, ale teraz * 
jesteście światłością w Panu : 
prowadźcie się jako. dzieci 
światła : * 1 Tess. 5, 5. 

9. (Bo owoc Ducha jest we 
wszelkićy dobroci i sprawie- 
dliwości, i prawdzie ;) 

10. Udowadniajac to co się 
podoba Panu ; | 

11. A nie miejcie towarzy- 
stwa z uczynkami * niepoży- 
teczńómi ciemności, ale je 


J 2s b . . 
raczej strofujcie, - 34801,5, 1. 


A > o = 


Do Erezów, V. 


| jemnie od nich dzieje 

sromotą nawet mówić. ” 

| 18. Lecz to wszystko 
| jest od światła zganione 
| stale się objawione: S, 
cokolwiek zostało ob 
jest światło ; 

| 14. Dla tego On mówi. 
| Oeućsię, *który spisz, i Pow. 
stań od umarłych, a Ohrystus 
| oświeci ciebie. 
/ 15. Baczcież tedy abyście 
ostrożnie postępowali, nie 

jako niemadrzy, ale jako * 

mą drzy, *Koloss. 3, 4, 

16. Czas odkupujac: % 
dnie są złe. 

17. Przetoż niebądźcie nie. 
rozumnymi, ale zrozumiewą. 
|jacymi, * jaka jest wola 
| Pańska. * Rzym. 12, 2, 1 Tess. 4, $. 

18. A nie upijajcie się * 
winem, w którym jest rozpu- 
jsta; ale badźcie napełnieni 
| Du ch em, * Przyp. 23, 20. Łuk. 21, 34, 

19. Rozmawiając z soba 
przez Psalmy 1 hymny, i 
pieśni duchowe, śpiówając i 
grając w sercu swojóm Panu, 


* Izaj. 60,1, 


20. Dzięki czyniąc * zawsze 
za wszystko, Bogu i Ojcu, w 
imieniu Pana t naszego Je- 


* 1 Tess. 5, 18. 
zusa Chrystusa,  +Ko). 8,37. 


21. Podlegaiąc jedni dru- 
gim * w bojaźni Boga. 3%... 


29. Żony bądźcie podlegli* 


mężom waszćm, jako Panu; 
© « Kol.3, 18. Tyt..2,5..1 Piotr, 8,12 


23. Albowiem maż jest 
głowa żony, jako i Chrystus] 
głowa Kościoła; a On Jes 
zbawicielem ciała. ; kiez.1,b. 
r. 4; 15, Kol, 1, 18. 


| 
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dy Kościół po- A ROZ DZI AR VI. ALS 
J$ Jako "Opr rgŁUSOWI, tak | "gów; 4. LIL SL W I key s e 
legi i peda żony mezom | bez pd; DA at Pańskich, 10—12. VI. I 
róż wii E wazyotkiom. SiE ZIATKI! badźcie * po- 
so” [ężowie ; koc zy słuszni rodzicóm waszym 
5 e jakoś Obryatus | w Pann; boé to jest spza 
10D, yal Kościół, BORA wiedliwe. * Kołoss. 3, 20. 
Wego t siebie ZAM, 1Eiotx.3,7. | 2, Czeij ójcą*.1 matkę, to 
gawo j 


4. 


raal} o poświęcił, oczy- 
96. Aby 89 Poj Pro" 


* 


EDDIE 
o sobie wystawił 
Kościołem, nie- 
zy,ani zmarszcz - 
takiego,ale iżby 


4 
hwalebay™ 


ku,ani Czego | 
tyl * święty 1 bez 


U 


nagany. 
* Koloss. 1, 22, 


98. Tak powinni „mężowie 
kochać żony Swoje, jako "b 3 
je wlasne, ciała; kto kocha 
ime swoją, samego siebie 
kocha. ą 

99. Albowiem żaden nigdy 
dala swego nie miał w nie- 
nawiści, ale je żywi i pielę- 
muie, jako i Pan Kościół. 

80 Gdyż my jesteśmy 
tułonkami ciała jego, z ciała 
12 kości jego. 

81. Dla tego opuści czło- 
mek * ojca swego i matkę, i 
będzie złączony z żoną swo- 
b dwoje + będa jednóm 


ciałem, *1 Moj.2, 24. Mat. 19, 5. 
32: To; t1 Kor. 6,16. > 
~ +0 Jest wielka tajemni- 

Ga: lecz 


Ja mówię eo si 
o |] wę € 
Juy Chrystusa i Kościoła. 

i T wszakże i każdy z was 
A ŻA AI tak kocha 
< me Jako siebi ' 

] lebie samego, 


è zona ni E 
lężą, mech wielbi swego 


jest piórwsze przykazanie z 
obietnica. En Ph 12. 5 Moj. 5, 16. 

3. Aby ci się dobrze działo, 
i abyś długo żył na ziemi. 

4. A wy ojcowie! nie po- 
budzajcie do gniówu dziatki 
wasze, ale ję wychowywajcie 
w * karności i w napomina- 
niu Pańskióm. reta 1.23, 13. 

5. Słudzy badźcie posłu- 
szni * panóm według ciała, 
z bojaźnią i ze drżeniem w 
prostości serca waszego, jako 
Chrystusowi ; każą 

6. Nie na oko służąc, jako 
ci, którzy się ludziom podo- 
bać chcą, ale jako słudzy 
Chrystusa, czyniąc z duszy 
wola Boga. 

7. Z dobrą wola służąc jako 
Panu a nie ludzióm. 

8. Wiedząc, iż każdy, co- 
kolwiek czyni * dobrego, za 
to. odniesie nagrodę od Pana, 
czy to niewolnik, lub wolny. 

* 2 Kor. 5, 10. 

9. A wy panowie, także się* 
zachowajcie przeciwko nim, 
powsciągając groźby: wie- 
dząc, że 1 wy sami: macie 
Pana w niebiesiech ; ani też + 
nie ma u niego wzgledu na 


; * Koloss. 3, 25. t5 Moj. 19, 17. 
osoby. Kwon M | 7 


12. Albowiem co sie pota- 
, EIP 10. Na ostatek, bracia moi ! 
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zmaeniajcie się w Panu, iw; 18. Modląc gie % 
sile mocy jego; , wszelką prośba i bao (Se 
11. Obleczcie sie w zupełna : w Duchu, czuwa jac Sanie 
zbroję Boga abyście się mogli | wytrwałościa z ros Zk 
ostać przeciwko zasadzkom | wszystkich ś T za 
djabelskim. i | Hula 
12. Albowiem nie mocujemy | sa ży ai mi byj, 
się przeciwko krwi i ciału, j <~ ecu otworzeniu 
ale przeciwko  ksiestwom, abym R 
przeciwko zwierzchnościom, | Ewangję. 


5 . 3 powa with |< * Dzie, 4, 29, Kol © 
przeciwko dzierżawcom świa- | 20 Ad 2 Tess; : 4,3, 
. Za ktorą sprawuję 


ta ciemności wieku tego, ra : 
przeciwko duchowym  zło-: BS o łańcuchu, abym 
ściom * na wysokości (po-| |.) „smiało mówił, jako 
wietrza). (* G. na niebiesiech.) | mı lk IC 
18. A przetoż weźcie na| 2l. A iżbyście wiedzieli i wy 
siebie zupełną zbroję Boga, | 99 Sie ze mną dzieje, ico 
abyście mogli dać odpór w | ZJ wszystko wam oznaj. 
dżień zły, a wszystko wyko- | 7 „Tychykus, * brat miły, 
nawszy, ostać się. 1 wierny sługa w Panu, 


JRC * Dzie. 20, 5. h 
14. Ntójcież tedy, przepa- | 22, Któregom * posłał wi 


sawszy * biodra wasze | was dla tego samego, abyście 

prawdą, i przy obległszy pan- wiedzieli co się z nami 
5 . 4: *Łuk.12,35. | o; że O <= 

cerz sprawiedliwości, + Piotr.1,13. | dzieje, i aby pocieszył sera 


15. I obuwszy nogi w go- | wasze. 
towość Ewangielij pokoju, 28. Pokój niech będzie bra. 
16. A nade wszystko, wzia- | ciom, i miłość z wiarą od 
wszy tarczę wiary, któraby- | Boga Ojca, i Pana Jezus 
ście mogli wszystkie strzały | Chrystusa. 
ogniste onego złośnika za- | 24. Kaska niech bedzie 
gasić. | wszystkim miłujacym Pana 
17. I włóżcie przyłbice zba- naszego Jezusa Chrystusa W 
wienia, * i weźmijcie miecz | gzczerośći. Amen. 
Ducha, który jest Słowo 
Boga: + Izaj. 59, 17. 1 Tess. 5, 8. 


(Ten list napisany jest do Efezów z Raymi 
przez Tychyka.) 


| Mena R 


sT 4WwIETEGO PAWŁA APOSTOŁA 
GL_P Wór 


DO PTLŁIPIA M 


nm 


SWO rê znać dawa, 21—26. | 


Ve cierpliwości na- 
dl 
A -eusz, słu- 
VEL i Tymoteusz, 8 

Jezusa Chrystusa, 
wszystkich świętych Ww 
Chrystusie Jezusie, ZE SĄ 
y mieście Filippis, Z bisku- 


tedzie od Boga Ojca nasze- 
Jezusa Chrys- 
mię NAJEE 

3, Dziękuję * Bogu memu, 
y każdym przypomnieniu 

H + Efez. 1; 16. 1 Tess. 1, 2. 

was, KE : j 
4, Zawsze w każdéj modli- 


twie mojéj za wszystkich was 
„radością proźbę czyniąc. 
5, Za wasze wspólpracow- 
metwo w  Ewangielij, od 
piórwszego dnia aż dotąd ; 
0. Bedac pewny tego, że 
tn, który rozpoczał w was 
dobra sprawę, dokona ja aż 
do dnia Jezusa Chrystusa.* 
1. Jakoż jest to DAR di- 
We, abym sądził tal A 
ZSRR y * zu tak o was 
mA s ua ponieważ was 
wem A AR ? albo- 
mojém ; Je w więzieniu 
> 1 W obronie, utwie- 
wangielij, wszyscy 


jesteście wraz ze mną uczę- 
stnikami łaski. 

8. Gdyż Bóg jest * mymświa- 
dkem, jak wielce pragnę za 
wszystkich was we wnętrzno- 


ściach Jezusa Chrystusa. 
* 2 Kor.1, 23. 


9. I oto się modlę, aby 
miłość * wasza coraz wię- 
céj a więcey obfitowała w 
znajomości 1 we wszelkim 
sadzeniu; "Pgh kol. 

10. Abyście mogli potwier- 
dzić rzeczy wyborne; aby- 
ście byli szczćórymi i bez 
obrażenia w dzień Chrystu- 
Sa ; 

11. Będac napełnieni owo- 
cami sprawiedliwości, które 
są przez Jezusa * Chrystusa 


ku sławie i czczi Boga. 
* Efez. 2, 10. 


12. Lecz chciałbym bracia, 
abyście zrozumieli, iż to, co 
się ze mną stało, wyszło na 
większe pomnożenie Ewan- 
gielij, 

18. Tak iż kajdany moje 
dla Chrystusa jawne sa 
wszystkim w pałacu, i po 
wszystkich innych miejscach. 
14. A wielu z braci w Panu, 
nabrawszy zaufania z mych 
więzów, daleko więcey są 
smielszymi, opowiadać słowo 
bez bojaźni. 
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15. W prawdzie niektórzy | 24. Ale zostać w è 
opowiadają Chrystusa z zaz- | trzebniéj jest dla wąs 
drości i z sporu, a niektórzy | 25. A będąc tego Pe 
tóż z dobréj woli : |wióm, iż: zostane i ę 

16. Jedni;opowiadają Chry- | wszystkimi pomieszk. 

5 | waszemu 


iele, pa. 


Wien, 
Wami 


am ki 


stusa spornie, nieszczórze, pomnożeniu 4 


mniemając, iż przydają, cier- | dości wiary, TR 
pienia więzóm moim; — . | 26. Aby obfitowała radość 

17. Lecz inni z miłości, wie- | wasza w Chrystusie J ezusię 
dząc, że jestem postawiony | Ze mnie, gdy do was ZNOWU 


w obronie Ewangielij, | przybędę. 
| 27. Tylko się tak * g 


18. Oóżtedy? pomimowszel- | * Ą 
kich sposobów, czy to przez | WUJCIE, jako Przystoj Ewan. 
udanie,lub w prawdzie, Chry- | gielij Chrystusa, abym gdy 
stus jest opowiadany; ja przyjdę i ujrzę was, lub w 
w tym się weselę i weselić | nieobecności usłyszę o Wag, 
będe ; że stoicie w jednym „duchu, 
19. Gdyż wićm, iż mi to | jednomyślnie ubiegaląc się 
obróci się na zbawienie, przez | wspólnie w wierze Bwangie- 
k dlitwe TAAA Ą ómóć lij, ez, 4, 1. Kol. 1, 10. 1 Tess. 2,12, 
i ars NG CSEE 


9 I 7 SH) : 
Ducha Jezusa Chrystusa, 28. Ani trwożąc się W ni 
* Dzie. 12,5. Rzym. 15,30, 2Kor.1,1n. | Czym od waszych * przeciwni. 


Efez. 6, 18, 19. Koloss. 4, 3. 2 Tess. 3, 1. k D A 
Żyd, 13,18. ów: co onym jest pewnym 
20. Według szczerego Ocze- | znakiem zginienia, a wam 
kiwania i nadziej mojćj, iż | zbawienia i to od Boga; 
się w niczóm nie zawstydzę ; | TaN 20; 00n 2% TOD 
ale ze wszelką śmiałościa, jak | 29. Gdyż wam dano jest 
zawsze, tak i, teraz, uwielbio- | dla sprawy Chrystusa, aby- 
nym będzie Chrystus w ciele | ście nie tylko weń wierzyli, 
mojóm, czy przez życie, lub | ale abyście tćż dla jego do- 
przez śmierć. bra cierpieli, asg 
21. Albowiem mnie żyć jest | 30. Tenże spór mając, Ja- 
Chrystus, i umrzóć zysk. kiście widzieli. we mnie, 1 
22. Bojeśli ja* żyię w ciele, | jaki teraz o mnie słyszycie. 
to jest mi owocem mej pra- ROZDZIAŁ IL 
cy: lecz co wybrać to nie | r. obowiązuje Filipian do tego, aby sobie 


$ PO UG |. ENE E „ykładem 
*2 Kor.10,3. Gal. 2, 20. uniżoność poważali, 1—5. IL. Przyka F 
WK Kol. 2, 1. 1 Piotr. 4, 2. Pama Chrystusowym, 6—18. TI. Obiećuj 


; 4 3 i Bpi- 
j m. W m Tymoteusza posłać, 19—24. IV. A Bp: 

28. A lbow 1em Jeste ; SA taż asza posta ryokej, wymawi 
rątpliw OŚĆI między dwóma, 


25—30. i 
pragnąc *być rozřaczony,aby JEŚLI tedy macie jaką po- 
być z Chrystusem; bo to 


cieche w Chrystusie, JE: 
daleko lepićj. ‘Kors. |li jaka osłodę miłości, je 


śli 


dĆ Ducha, j eśl L | 
„cznoŚt „cz | 


; litowa- 


P pośći 1 2 


„ką * 
195% ' 
EE gerd 
1095 


ecZ 

elnijeleż radość 
e» jednoż rozu- 
miłość mając, 
Ini 1 jedno 


f 

1m, 

o Urupe. 
e. abyście 
zj e same 
| 11, 3.1 ré 
pe” jednomy* 


9 n 

hi * 
Nie nie czyńcie "NU" 
ò, Ibo przez prožną chwa- 
pón? korze t jedni 


+ po 

caern" PSs : 

ue h oceniając nad siebie. 
e AE + Łuk. 18, 14. Rzym. 18, pr 
Nie upatrujcie każdy 

; t jego, ale każdy 


sie drugim. 


tylko; Co Jo? 
ti, 00 należy Kor: 10, 24, 33. r. 13, 5. 
5, Niech ten umysł będzie 
as, * który był w Chrys- 


w WaS, + 1 Piotr. 2, 21. 


ie JEZUSIE ; i 
6, Który, będąć w kształcie 


Boga, nie poczytad sobie te- 
go Z zdierstwo, równym być 
Bogu, ; 
1. Ale wypróżnił * samego 
siebie, przyjawszy kształt 
dugi, stawszy się podobnym 
lu dzi om, * Mat. 20, 28. 
$. A będąc znaleziony w. 
kształcie człowieka, sam się 
poniżył, będac posłusznym 
do smierci, aż do śmierci 
krzyża, 
9. Dlatego téż Bóg wysoko. 
b Wywyższył, i nadał mu 
BRR jest nad wszelkie | 
S En na Jmie J ezusa 
ie i kolano skłaniało 
sat M którzy sa w niebio- 
It h ych, którzy są naziemi, | 
OTZy są pod ziemia : | 
aj. 45,3, Rzym, 14, Ñ. 


Do FILIPIAN, II. 


| ga Ojca. 


de | 
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11. I aby wszelki język 


wyznawał, że Jezus Chrystus 
jest Panem ku chwale * Bo- 


* Jan. 13,13. 1 Kor. 8,6. 
r. 12, 8. 


12. Przetoż, moi miki, ja- 
koście zawsze posłuszni byli, 
nie tylko w przytomności 
mojój, ale teraz daleko wię- 
cćj w niebytności mojćj, z 
bojaźnią i ze drżeniem zba- 
wienie swoje wyrabiaycie. 

18. Albowiem to Bóg który 
sprawia * w was chcenie i 
skuteczne wykonanie według 
upodobania swego. 


* Ezech. 36, 26. Rzym. 9,16. 2 Kor. 3, 5. 
Zyd. 18, 21. 


14. Wszystko czyńcie bez * 
szemrania i sporów, `t Piotr. 49. 

15. Abyście byli * bez naga- 
ny i chytrości szczérymi sy- 
nami Boga,niestrofowani, nie 
w pośrzodku narodu zlego i 
przewrótnego, między któ- 
rymi świócicie jako światło? 
na świecie, * 190ta Peso. 
16. Dzierżąc silnie słowo * 


życia; t abym mógł radować 


|siẹ w dniu Chrystusa, żem 
| darmo nie bieżał i darmo nie 


*2 Kor.1l, 14. Jan. 6, 68. 
pracował. Rzym. 1,16. t 1 Tess. 9, 20. 


17. Zaiste, i jeślibym * ofia- 


| rowany był na ofiarę i usłu- 


gę wiary waszćj, weselę się, i 
wespół raduję się ze wszystki- 
mi wami. rę śe: 

18. Także tedy i wy we- 
selele się, i spółweselcie się 
ze mną. 

19. Lecz ja ufam w Panu 
Jeżusie, iż Tymoteusza * ry- 
chło poślę do was, abym i ja 
był dobrej mysli, dowiedzia- 
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s . 3 NPR “p ło ZYS- | 
wszy się, "cor się z wami | y „Panu ze wszelką gorj; „Je to, CO io ) 
dzieje. "PORE ŚCI takich + we tyg. b ;om PÓ 


20. Albowiem nie mam ni- 


miejcie: * Rzym. 16,2, +1 Tes, (ZCZej 
kogo tak jednomyslnego, któ- | 


` 1 Tym. 5,17. Żyd 1g 5: 12, 
k 4 YA. 13, 17, * 8% 
30. Boć dla spraw 1 


ry by się prawdziwie o rzeczy | tusa on bliskim b GM 
wasze staral; nie dbając o zdrowie s 2) 

21. Bo wszyscy swoich rze- | aby dopełnić wasz niśdow : 
€zy* szukaja, a nie tych, które | tek w usłudze wzgledem osta. 
są Chrystusa Jezusa. 193% | SĘ mnie, 


ROZDZIAŁ TI. 


I.Zbija próżna chlube fałszywy: 
1—6. II. Wystawiając przeciwne stołów, 
mego Pana Chrystusa, 7—9. IU KIE saz 
1 natura wiary, 10—17. IV, TA r nanos 
Chrystusów, 18, 19. V. Pociechy ie Al 


22. Ale wy wiście, o jego | 
doświadczeniu, iż jako syn z 
ojeem, on ze mna służył w 
Ewangielij. 


ś de > ` 20, 21. wiernych, 

28. Spodziewam się więc 
WE 7 z SWE NAOST ; 
że jego wkrótce do was posle, | A ATEK, bracia 


; $ moi! radujcie sie +- 
skoro obaczę, co się ze mna ESD śnicie Się w Pa. 
dalej dziać będzie ; | adis e esy Tan 1. 

24. A mam ufność w Panu, > uciazliwe, a 


E 7 | wam jest bezpiecz 
źe i sam wkrótce do was | 9 KIA 2 a 
2. Strzeżcie się psów, 


rzyjdę. PAWCAE RTZ 
P? IE Sz |strzeżcie się złych robotni- 
25. Alem rozumiał rzecza |. , MET ) 

. ŻĘ * | ków, strżeżcie się rzezanią, 
potrzebna, posłać wam, Epa- © * Izaj. 50,10 
frodyta, brata i pomocnika a. 3. Albowiem my jesteśmy* 
spółbojownika mego,awasze- | obrzezaniem, którzy uwiel. 
go posłannika, który w mojey | biamy ft Boga Duchowie i 
potrzebie mnie dopomagał. |chlubimy się w Chrystusie 

26. Ponieważ on pragnął | Jezusie, a w ciele nie ufamy. 

a Z CPR PAR * Rzym. 3, 30. f Jan. 4, 24. 2 Kor. 3,6 

; was wszystkich, i bar- AS ODA p 

kinie” śe y E o i 4. Chociaż ja w ciele mógł 

eli 2 : 41 RBA J- | ufać; jeśli kto inny zdaje się 
Boz BE Gioiki * ufać w ciele, więcey t ja: 

27. Gdyż prawdziwie on był | * Kor.12,5. tr. 11/2. 
chory blisko śmierci; ale się 


5. Obrzezany będąc ósmego 
Bóg zmiłował nad nim, a nie | dnia, z pokolenia Izraelskie- 
tylko nad nim, ale i nade- | go, z plemienia Beniamino- 
mną, abym nie miał smutku | wego, Hebrajczyk, z Hebre- 
po smutku. jezyków, wedřug zakonu 
28. Przeto daleko chętnićj | Faryzeusz ; Dep 
posłałem go, abyście znowu | 6. Co się tyczy gorliwość! 
ujrzawszy go,  uradowali | prześladowca * kościoła, wed- 
Się, a ja abym miał mniéj| ług sprawiedliwości, która 


zonie jest z zakonu, będąc pe 
29. Przyjmijeież * go tedy |przygany. = 2i 


Ckrystu 


, być szkodą. 


sobie z sól 
czyta szającey znajomość! 


y S 
Pi zystuSA Jezu 
la któregom 


Do FILIPIAN, III. IV. 


to sobie | noż ł 


y į poczytu1ę 
r m Chrystusa 
S. 1. Jer. 0, 24. Madr. 15, 


ESC 
* Izaj. y 17, 3. Koloss. T2 


3. Jam. I 2, 

A byl znaleziony w nim, 
A mając sprawiedliwości 
ojćj Która jest z zakonu, 
le té która jest przez 
AE w Chrystusa, to jest 
Pe dliwość o 
„rawiedliwosé Boga, 
ilną jest przez wiarę ; 
która 1 an 3, 22, 23. r. 4,8. T. 10, 8 
IA g3. 1 Piotr. 2,6. 


10. Żebym go znał, i moc 
zmartwychwstania jego, 1 
społeczność cierpienia Jego, 
przekształtowany będąc * 
śmierć w jego, | | 2% 
11. Abym wszelkiemi sposo- 
bami dosiagnął powstania z 
martwych. 
12. Nie że już dosiagłem, 
albo już doskonałym był; 
aleścigam, ażbym tóż uchwy- 
ül to, w czóm od Chrystusa 
Jezusa uchwycony jestem. 
13. Bracia, jać o sobie nie 
R” żebym już uchwy- 
SE to jedno czynię, za- 
"nając * te rzeczy którę 


"z 


 przedemn: 


| oj, 
kiego 


sle Jezusie. RSE, 


sa w U . 2a 7 
tw tyle, a sięgając te które 
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15. Niechże więc, ilu nas 


zytał, dla jest doskonałych, bądźmy 
j | jednego umysłu, a jeśli w 
! 1, wszystko po- | czćm innego mniemania, toć 
Ale Z ag stratę dla | wam Bóg objawi. 


16. Wszakże w tóm, cośmy 


Gzusa, Pana mo- | już dosięgli, według jednegoż 
wszystko | prawidła * postępujmy i jed- 


* Rzym. 12, 16. 


rozumie jmy. + Rzym. 15, 5. 
17. Badźcież wespół nasla- 


de 


| dowcami moimi, * bracia! i 


| baczcie tych co tak postę- 
| pulą jako nas za wzór macie. 


* 1 Kor. 4, 16. 

18. Albowiem wielu chodzi, 
októrych*wam często powia- 
dał, a teraz i z płaczem mó- 
wię, 1ż są nieprzyjaciołmi 
krzyża Chrystusa : * *49m-16 17. 
19. Których koniec jest za- 
tracenie, których Bóg jest 
brzuch, a chwała w hańbie 
ich, którzy o rzeczy ziemskie 
tylko dbają. 
20. Aleć nasze towarzystwo 
jest w niebie, zkad tćż Zba- 
wiciela oczekujemy, Pana * 
Jezusa Chrystusa. "x147 

21. Który przemieni ciało 
nasze podłe, aby się podobne 
stało chwalebnemu ciału je- 
go, według skutecznój mocy, 
która tóż wszystkie rzeczy 
sobie podbić może. 

ROZDZIAŁ IV. 


I. Od osobnych do pospolitych nauk się uda= 
wszy, 1—9. II. Twierdzi, że ich szczodro» 
bliwością tak był uweselłony, 10, 11. IIL. 
Ze tćż był gotów wszelki niedostatek cier- 


& spiesząe, bieżę | 
u nagrodzie wy- 
powołania Boga w | rona moja! tak stójcie mocno 


pliwie ponosić, 12—2, 
RZETOŹ, bracia moi mili 
1 pożądani! radość i ko- 


w Panu, najmilsi moi! 


X WZT 


FENA 


EnA 
- 
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2. Ewodyi proszę, i Synty- 
chy proszę, aby jednegoż * 


rozumienia były w Panu. 
f *2 Kor. 18, 11. 


3. Proszę tóż 1 cię, towarzy- 
szu wierny! pomagay tym, 
które w EKwangielij wespół 
ze mną pracowały I z Kle- 
mentem i z innymi pomocni- 
kami moimi, których imiona 
sa * w księdze życia. 

*2 Moj. 32, 82. Obja.3,5. r. 17, 8. r. 0, 12. 


r. 21, 27. 


4. Radujcie się zawsze * w 
Panu ; i znowu mówię, raduj- 
cie sie. * 1 Tess. 5, 16. 

5. Skromność wasza niech 
bedzie wiadoma wszystkim 
ludziom; Pan blizko jest. 

6. Nie troszczcie się * o nie; 
ale we wszystkióm € przez 
modlitwę i proźbę z dzięk- 
czynnóścią niech będą wasze 


prośby wiadome Bogu. 
* Mat. 6, 25. Łuk. 12, 22. t1 Tym. 2,1, 


7. A pokój * Boga, który 
przewyższa wszelki rozum, 
strzec będzie wasze serca 1 


myśli przez Chrystusa Jezusa. 
+t Jan. 14,27. Koloss. 8, 15. 


8. Naostatek mówiac, bra- 
cia! cokolwiek jest prawdzi- 
wego, cokolwiek poczciwego, 
cokolwiek _ sprawiedliwego, 


| sami, 


Do FILIPIAN, IV. 


| 10. Lecz Ja radowałem 1 
¡wielce w Panu, żę tent 
naostatek slynieciew wa r 

staraniu o mnie, jakoż i 3 
 raliście się o to, lecz nie Sta, 
| liscie sposobności. sag 

11. Nie żebym to mówił 

niedostatku; bo naucz Į 
się, * w jakiem położę 4 
| jestem, na tém przestawąć 
*1 Tym. 6, 6. 


12 Wiem, lak być à 
dostatku i w * OR 
wszędzie i we wszystkich rze. 

| czach Jestem wyćwiczony, į 
| nasyconym być, i łaknać, i 
obfitować i niedostatek cier- 
piéć ; * 2 Kor. 11, 8. 
13. Ja wszystko mogę przez 
| Chrystusa, który mię wzma. 
enia. 

14. Wszakże  dobrzeście 
uczynili, żeście wspólnie uży. 
czyli niedostatku memu. 

15. Teraz wiście i wy Fili- 
pjanie ! iż na początku Ewan- 
gielijj gdym wyszedł * z 
Macedonij, żaden mi kościoł 
nie udzielał, wzgledem da- 


wania i brania, tylko wy 
* 2 Kor. 11,9. 


16. Ponieważ i do Tessale- 


cokolwiek czystego, cokol- | niki raz i drugi, czego potrzo- 


wiek przyjemnego,cokolwiek 


chwalebnego, jeśli jest jaka | 


cnota, i jeśli jaka chwała, o 
têm przemyślajcie. 
czyli i to cośćie przyięli i 
słyszeli, i widzieli mi 
yszen, 1 widzieli, we mnie, 
to czyńcie, a Bóg pokoju * 
zie z wami, * f8i.9,6. Rzym. 
O a o © LSB, F110, 20, 


9. To coście się już cl 3 


i 


| 
| 


j 


ba było, posłaliście mi, 

17. Nie dla tego abym ży- 
czył datku : ale domagam się 
owocu który by był policzo- 
ny obficie na wasz rachunek. 

18. Lecz ja mam wszystko 
i obfituię, jestem napełniony, 


wziąwszy od Bpafrodyta, 00 


posłano od was, wonność d0- 


© 
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o 
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rj 
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m: 
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każdego 
sie Jezu- 


Do FIrPIAN, IV. 363 
| sie, Pozdrawiaja was bracia, 
| którzy są zemną. 


22. Pozdrawiają was wszy- 
scy święci; ale osobliwie, 
którzy sa z Cesarskiego do- 
mu. 

28. łaska * Pana naszego 
Jezusa Chrystusa niech bę- 
dzie z wami wszystkimi. 
AGRE * Gal. 6, 18. 2 Tym: 4, 31. 


Ten list do Filipian napisany jest z Rzymw 
przez Epairodyta, 


Do FILIPIAN, IV. 363 
| sie, Pozdrawiaja was bracia, 
którzy są zemną. 

22. Pozdrawiają was wszy- 
scy święci; ale osobliwie, 


362 Do FILIBIAN, IV. 

2. Ewodyi proszę, i Synty: 10. Lecz ja radowałe 

chy proszę, aby jednegoż * wielce w Panu, żę 1 się 

rozumienia były w Panu. naostatek słynieciew Ku | 
z 


achu, ofiarę przyJe- 
Ape $ 
bress pogu SIę PO 


dobającą. 
+ mój napełni | 
z rasze wed- 


*2 Kor. 13, 11. 3 ` 
ar z» staraniu o mnie, jako; - | 
3. Prosze tóż 1cie, towarzy- | T e ; Jakoż 19 bę w 4 i 
= że, AK ARA IA H  raliście się o to, lecz sę n żel ką p w chwale | którzy są z Cesarskiego do- 
szu wierny : pomagay vy. | liście sposobności, e TNN | mu. 


pgb" Jezusa. | 
„atusa F : k 

T ae Bogu i Ojcu na: 

o. L hwała na wieki 


28. Laska * Pama naszego 


19% RE 01 Als S 5ł 
które w Ewangielij wespół) 11..Nie żeb 
Jezusa Chrystusa niech bę- 


ze mna pracowały i z Kle- ym to mówił 


AE s. - | niedostatku ; ; 
mentem 1 z innymi pomocni- | ie X Ró „> Nauczyłę > a będzieĆ daiós ORA RÓ OO AGR? 
= . . 7 . . K Ć xr / A 
kami moimi, których imiona |. sa Jakiem położenia ar Amen. | Rd s» earar 
są * w ksiedze ŻYCIA. Jessem, na tem przestawać. e Pozdrówcie AE EA AE E Filipian napisany jest z Rzymw 
r9 Moj. 82, 82. Obja.8,5. r. 17, 8. r. %0, 12. . > *1Tym. 6,6 j sie Jezu- | pr 5 
T. 21, 27. 15%, Wiem, jak być W MIE więtego w Chrystu przez Epafrodyta, 


4. Radujcie się zawsze * w | dostatku i w * obfitowani 
Panu ; iznowu mówię, raduj- wszędzie i we wszystkich a 
A eo * SS. 5, 16. ETWA ję 
cie się. Ją i | czach jestem wyćwiczony ; 
5. Skromność wasza niech | nasyconym być, i łakna: 
będzie wiadoma. wszystkim | obfitować i niedostatek cier 
ludziom ; Pan blizko jest. pióć ; * 2 Kor. 11,8. 
6. Nie troszczcie się *onic;| 13. Ja wszystko mogę be 
T e 
ale we wszystkiém ++ przez | Ohrystusa, który mię wzmą. 
modlitwę i proźbę z dzięk- | cenia. : 

SE zek piena pede wasze | 14, Wszakże dobrzeście 
rośby wiadome Bogu. uczynili. żeści AWA 
PRO i. 6 25. Łuk. 19, 22. act 21, | ih a s OBO AR UI 

74 pokój * BORZWELOPY ZJNWNSCOPNA CZ 
15. Teraz wiócie i wy Fili- 


przewyższa wszelki rozum, | 9, —CTaZ w, 
strzec będzie wasze serca i pjanie ! iż na początku Ewan- 
eli}, gdym wyszedł * z 


myśli przez Chrystusa Jezusa. | 81 » 
t Jan.14,27. Koloss.3,5. | Macedonij, żaden mi kościoł 


8. Naostatek mówiąc, bra- | nie udzielał, względem da- 
cia ! cokolwiek jest prawdzi- ei a i brania, tylko wy 
wego, cokolwiek poczciwego, | sami +2 Kor. 11,9. 
cokolwiek sprawiedliwego, 16. Ponieważ i do Tessale- 
cokolwiek czystego, cokol- niki raz i drugi, czego potrzo- 
wiek przyj BARZO: cokolwiek lba było, posłaliście mi, 
chwalebnego, jeśli jest jaka | 17. Nie dla tego abym ży- 
oiai jeśli jaka chwała, o czył datku : ale domagam się 
ERN, SeN owocu który by był policzo- 
SE ać; zadac EAE A 
śćlie przylęli 1 GATES : 
słyszeli, i widzieli, a BSR l. Tero liooriaiann meire 
to czyńcie, a Bó „7 | i obfituię, jestem napełniony, 
Czyńcie, a Bóg pokoju *| _. z frodyta, c0 
ędzie z wami. * Eei.9,6. Rzym. | WZIQWSZY od Epatro M z! 
1 Kor, 14,33, 138. 1620 i posłano od was, wonność do- 


EEE WZA RETE RYC 


LIST ŚWIĘTEGO PAWŁA APOSTO FA 
DO KOLOSSIAŃ. 


rá nren * 20 
ROZDZIAŁ T. | Tsalakoseip Sie też naucz li 
I. Chwali Kolosseńczyki, chcąc ich pobudzić | 0 pafry, miłego £ 
do słuchania, 1—6. II. Swiadectwo dobre | naszego który > 
wydawa nauce, którą od Epafry słyszeli, | O J ym 
7—12. III. Laske Bożą przeciwko nim wys- sługa Chrystusa dla was. 
ławia, 13—19. IV. Wszystka zbawienia Ę AS; 
naszego sprawa w samym Chrystusie zło- 
żona jest, 20—20, 


PAWEŁ, Apostoł Jezusa 9. Dla tego i my odednia 


20M * Efez. 4,1. Filip. 1,27. T Tess. 2, 12 
* Filip. 1, 3. t Elez dpl. (105 UA 


i AF rq q = nr g 2s . 

4. Usłyszawszy o wierze *| 11. Umocnieni wszelka mo- 
PAA T nii Jezusa, | cą, według chwalebnój moż- 
1 O miości jaka me ści J cu w ićj cier 
A JA R: aoe | ności jego ku wszelkićj cier- 

szystkie świę: ych, | 115: |pliwości i pobłażaniu z ra- 

5. Dla nadziei onćj wam | dościa, 
przygotowanej wniebiesiech, | 12. Dziękując Ojcu, który 

A a A > 4 = ja A S S c z 

o którćjście przed tém słyszeli | nas sposobnymi uczynił, aby- 
E 

| 


, 


P slowo prawdy Ewan- śmy byli uczęstnikami dzie- 
NR | | dzictwa świętych w światło- 
6. Która przyszła do was | ści ; 
Jako i na wszystek świat, | 13. Który nas wyrwał z 
RZE owoc, jako i u | mocy * ciemności, i przeniósł 
aS i I O 7 
„ei AARREGCA dnia, kiedyście | w królestwo Syna t swego 
*yszel 1 poznali łaske Bo- miłego * 1 Piotr, 2, 9. f Mat, 3, IŻ 
T . [e Q y, . 
2a w prawdzi e r. 17, 5, 2 Piotr. 1, 


14. W którym mamy odku- 


pt pl 


Do KoOLOSSIAN, IE; 365 
ego, to | czem swojćm, *7u%,1,75. 1 Kor.1, 
o , | e 


2. Efez. 1,4. r.5, 27. 


WY) krew J Tyt. 2,14. 


7 
. i a L A y n0w ; 4 i i h 
e E pszezenie grze cl "| 28. Jeśli trwacie w wierze 
oap 


jes" Który jest op Rh. | ugruntowani L utwierdzeni, 
5. niewidzialnego 5 JAA |a nieporuszeni od nadziej 
By wszelakie kaś. Ewangielij którąście słyszeli, 
poto”, „kor. $ % j która jest opowiadana wszel- 
nebi powiem przezen stwo- | kiemu stworzeniu, pod nie- 


16. 4 ga wszystkie TZECZY, | bem, którój ja Paweł uczy- 
none 4 niebie i na ziemi, | piony sługa; 

ktore Ike i niewidzialne, czy 24. Który się teraz raduje 
to tron)» CZY pae A w cierpieniach moich dla Was, 
„jest WA» zwier  .„, |i dopełniam ostatek boleści 
ks en i dla PLESO | Chrystusa w mojóm ciele, za 
Objaw.3,4. | cjało jego, które jest * Ko- 
10. A On jest przes ściól. 5 Etez. 0,2. 

yszystkimi rzeczami 1 wszy- | 25. Którego uczyniony jes- 
stko przez niego 4 . | tem sługą według rozrządze- 
1. On tóż jest głową * CIa- | nia Boga które mi jest dane 
h: Kościoła, który jest T | dla was, abym wypełnił sło- 


oczątkiem 1 pierworodnym | go B oga ; 
26. Tajemnice one, która * 


„umarłych, aby On między 
wszystkimi | miał pierwszeń- | była zakryta od wieków i od 
stwo. ona ia. i Baym. 8,20. 0 pokoleń, ale teraz objawiona 
19. Ponieważ się upodobało jest swiętym jego, * Zam >- 
Ojcu, aby w nim wszystka * | `2 Tym. 1,10: Tyt. 1,2. 1 Piotr.1, 20. * 
mpelność mieszkała, 27 s Którym chciał Bóg oz- 
„ *Jan.1,14, 16. Koloss.2,8,9. | najmić, jakie jest bogactwo 
20. I żeby przezeń z sobą 3 chwały tej tajemnicy między 
pojednal wszystko, czyniąc | Poganami,ata jest: Chrystus 
pokój przez krew krzyża |w * was, nadzieja chwały; 
Jego; przezeń, eo jest na k *1 Tym, 1,1. 
ziemi, jako i to, co jest w | 28. Którego my opowiada- 
niebie. *Rzjm.3,%. | my, napominająac każdego 
21. I was, którzyście nie- człowieka, 1 ucząc każdego 
kiedy byli * oddaleni i nie- | człowieka we wszelkićj mą- 


Jaciele + umysłem w drości, abyśmy przedstawili 


przyj 
AR uczynkach, teraz | każdego człowieka doskona- 
eż On poj * Efez. 2, 12. 7 tusie ; 
99 RC erate, | łym w Chrys s | 
~ n ciele ciała swego) 29. W czem też pracuję, 
se śmierć, aby was przed- | usiłując według skutecznej 
); Ê % Z . . E z ZY T ; i 
R święte i niepoka- | mocy jego, która we mnie 
t bez nagany przed obli- potężnie działa. 
i 


Í 


ROZDZIAŁ IL. 


I. Próżnościa jest, cokolwiek jest oprócz | nie według Chrystusa 3 


Chrystusa, 1—10. Il. O obrzezce, 11—15. | 
III. O wstrzymywaniu się od pokarmów, | 
16,17. IV. O chwale Aniołów, 1S, 19. V. 
Od ceremonij zakonnych przez Chrystusa 
uwolnienie, 20—28., 


Ą LBOWIEM chcę abyście | „ 


wiedzieli, 
staranie mam 0 was i o tych 
którzy są w Laodycej, i któ- | 
rzykolwiek nie widzieli obli- | j 
cza mego w ciele. 
2. Aby pocieszone były ser- 


Do KoLossraN, II. 
| według 


wszystką * zupełność Bé 
cieleśnie. 1 


jakie wielkie w 
> | ności ; 


ręką * 
wyrzucając z ciał 


i Żywiołów 


Świąta 


xdyż w nim mies 
Szką 
* Jan. 1, 14, Ko Wa 
10. I wy jesteście R 
zupełnieni, który jest ało 
szelkich księstw i zwier ki, 


zch. 


11. W którym też obr 


Ris zezan 
esteście, obrzezaniem KA 
uczynioną, precz 


ż : 5 A, sStrzechi 
z) a £ = o 
ca ich, będąc spojone milo- | cielesne, przez obera i 
ścią, i ku wszelkiemu bogac- Chrystusa. * Rzym, 2, gg, 


twu,zupełney pewnościwyro- 
zumienia, ku uznaniu tajem- 
nicy Boga Ojca, i Chrystusa, 
8. W którym skryte są * 
wszystkie skarby mądrości i 
umiejętności. 488 1,80. 
4. A toć mówię, aby was 
kto nie złudził, * przez zawi- 
kłane słowa. NEIS i 
5. Bo chociaż nie jestem * 
obecny w ciele, ale w duchu 
jestem z wami, radujac się i 
widzac porządek wasz i u- 
twierdzenie wiary 
Chrystusa. *1 Kor. 5,3. 1 Tess. 2, 17. 


we * chrzcie; w 
społem z nim 
przez wiarę, skuteczną + Bo. 
ga, który go z martwych pow. 
stał. 
18. I was, będacych umar. 
łymi * w grzóchach i w nie. 
obrzezaniu ciała waszego, 
wespół ż nim ożywił, odpuści. 
wszy wam wszystkie grzé- 
chy, 
14. Zmazawszy * rękopism 
waszćj w | ustaw, który nam był prze- 
ciwny, będąc sprzeczny nam, 


12. Pogrzebieni z nim będąc 
którym té; 
powstaliścię 


* Rzym. 6, 4. Gal. 8, 27.'t Efez. 1 
r. 3,7. 1 Piotr. 1, 3. ae 


* Efez. 2,1, 


6. Przetoż jakoście przyjęli usunął ten z drogi, przy- 


Pana Jezusa Chrystusa, tak biwszy go do krzyża; 


w nim postępujcie ; 1 

korzenieni i wybudo- 

wani w nim, i utwierdzeni w 

wierze, jakoście się nauczyli, 

obfitując *wnićj z dzi kczy- 
nieniem. T We 


* Efez. 
2, 15. 


5. I rozbrojwszy księstwai 


zwierżchności, wywiódł je na 
podziwienie, jawnie tryum- 
fujac nąd nimi sam przez 
„się. | 

(o 2 A 1 * 
16. Niechże was tedy. 


8. Patrzcież żeby was kto | nikt nie sadzi w pokarmie, 


nie zepsuł 


1 przez 


próżne omamienie, 
według 


ustawy ludzkićj, 


przez Filozofia, | albo w napoju ; albo z strony 
święta, albownowiu księżyca, 
albo sabbatów, 


* Rzym, 14, 3; 4, 


ą 
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enjem rzeczy | 2 Pokładajcie wasze upo- 

„ Króre s? ŁA ciało jest | dobanie w rzeczach na wyso- 
blei zsrlychs +Zyd.8,5. 1-101. | kości, a nie na ziemskich. 

$ PE ystusa ‘zt tedy nie- | 8. Albowiem umarli jesteś- 

o *-qiechaj 217 nagrody | cie, i żywot wasz skryty * 


J8, ją WASZCJ 

hawe k 20 

odb dobrow oe SA ala | 

pr „pie anO Opr, Ta 

OWA ZY które nie widz- 
CZY r 


kore i | jest z Chrystusem w Bogu. 
$ | * Rzym. 8, 4. 2 Kor. 5,7. 
4. Kiedy Chrystus, który 


| jest życie nasze, * pojawi się, 


-o TZE (3 a 7 . £ r $ 
je no nadymająć SIĘ W | tedy i wy z nim okażecie się 
iw cielesnym mye A. sio | w chwale. *1 Jan. 3, 2. 
WE nie trzymając, ię | 5 Umartwiajcież tedy * 


J9. TE której wszystko | członkiwasze, które są na zie- 
wy i ZWIĄZANIA | mj, wszeteczeństwo, nieczy- 
Fa k mając dostarczony, 1 stość, namiętność, zła pożąđli- 
E aa będąc, rosnie | wość, 1 łakomstwo, które jest 


JĄ q ne z 
wespół SPOJO * Efez. 4, 15. * Efez. 4, 22, 


„rostem Boga. . , | bałwochwalstwem, "Fez; 
m, Jedlicie tedy PRALA * GDI których rzeczy przy- 
; Chrystusem od RRM chodzi gniéw Boga na syny 
swiata, tego, dla czego J p | nieposřuszne. i uga 
żyjąc, W. PWIECIEJ, „PRE ct g. RETE TENNE których i wy dawniey 
odlegacie ? Li . | chodziliście, gdyście żyli mie- 
21. (Nie dotykaj Się, amay mimi* * Btez. 2, 3, 
kosztuj, anı macaj : 4 | 8. Lecz teraz porzućcie * 
22. (o wszystko. przepada wy także to wszystko, gniów, 
amóm używaniem ;) według | zapalczywość, złość, bluźnier- 
*przykazań i nauk lndzk że h; stwo, i sprosna mowę z ust 
23. Które maja pozor mą- | waszych. zydię i PPicw 2 
drości w zabobonach dobro- | 9. Nie kłamcie jedni prze- 
ciw drugim, gdyżeście precz 


wolnych, iw pokorze, iw nie- gim, gd; 
fogowaniu * ciału ; wszakże | wyrzucili człowieka starego z 
| uczynkami jego, 


nie mają żadnój wagi, tylko zyj 
10. A oblekli *% nowego 


do nasycenia ciału służą. s ) 
1Tym.4,8. | człowieka, który się odnawia 
w znajomość podług obrazu 


ROZDZIAŁ IH. 
tego, t który go stworzyć. 


1 Duchowne ćwiczenie przeciwko cielesne- 
* Efoz. 4,23. tl Moj. rI L. rO9,0. 


m którefałszywi Apostołowie wystawili, 
zaleca, 1—4. II. A o umartwieniu ciała po- p 
e py g LLL Powinności niek- | 1], Gdzie nie masz @reka 
Yypomina, 8—25. | |-GĘE ik 
AK jeśliście powstali | i Ziyda, porownania * gk moj 
z Chrystusem, to co | obrzezania, Bar arzyńca, 
Tatarzyna, niewolnika 1 wol- 
nego; ale wszystko 1 we wszy- 
> * Gal. 10,3. 
stkich jest Chrystus. 


tna wysokości, szukajcie, | 


giie Chrystus * na prawicy 
0gA Usiadł, + Mar. 16, 12, 
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12. Przetoż przyobleczcieja- | 21. Ojcowie, niepo] 
łowani, wnętrzności * miło- | aby w umysle 
sierdzia, dobrotliwość,pokorę, | się. a 
cichość, cierpliwość, '*te.43% | 99 Słudzy. posłusz 

18. Pobłażając jedni drugim  źcie * we wszystkićm - À 
i odpuszczając sobie wzaje- | cielesnym, nie służąc SA 
mnie, jeśli ma kto -przeciw | jakoci co sie ludziom p dż 
komu skargę ; jako i Chrys- | chcą, ale w szezórości oP% 
tus odpuścił wam, tak i wy | bojąc się Boga. * Etez. 0, 5. Se 
czyńcie. 23. A wszystk R 
14. Anad to wszystko przyo- czynicie, z serca czyńcie, jak. 
leczcie miłość, która jest | Panu, a nie ludziom "a 
związka doskonałości. 24. Wiedzac iż Gd P 
15. A pokój Boga niech | weźmiecie zapłatę dziedzię 
rzadzi w sercach waszych, ku ; wa; albowiem Panu Chrys- 


anerian źwieciitumi. | * JUdząję; 
ko wybrani Boga, święciiumi- | * do gniewu dzieci dzą jcję 


1 bad, 


których też powołani jesteście | tusowi służycie. 

w jedno ciało; a badźcie | 25. Gdyż ten co krzywde 
wdzięcznymi. i czyni, odbierze za to co 

16. Niech słowo Chrystusa |ukrzywdził: bo nie masz * 

mieszka w was obficie ze względu na osoby.  * Etez. 6,9. 
wszelką mądrością, nauczając 

* i napominając jedni dru- ROZDZIAŁ IV. 
gich przez psalmy i hymny, i | "ytęc się zas ao pospolityon nauk, o 
pieśni duchowe, wdzięcznie | obyczajnych mów, cais, > 7 7% 
śpióćwając w sercach waszych PAN OWIE to co sprawie- 
Panu. YCH dliwego i słusznego * 

17. A wszystko, eokolwiek* ; oddawajcie waszym sługóm; 
czynicie w słowie albo w | wiedząc iż i wy Pana macie 
uczynku, wszystko czyńcie w | w niebie. W" 
imieniu Pana Jezusa, dzięku-| 2. W modlitwach * trwaj- 
Jac Bogu Ojcu przezeń. "16, 51. | Cie, czawając w nich z dzię- 
18. Żony, bądźcie *poddane | kczynieniem. REŻ 
mężom swym, tak jako przy- | 3. Modlac się społecznie * 
stol W Panu. * Efez. 5, 22, 1 Piotr. 3, 1, i za nas, abyn am Bóg otwo- 
19. Mężowie! miłujcie żony | rzył drzwi opowiadania, 
wasze, * a nie bądźcie suro- i żebyśmy mówili tajemnice 
wymi przeciwko im. gir 5%: | Chrystusa, dla którćj tóż 
s. SM badźcie posłu- | jestem w więzach, "aesa i Te 
Z ma „we wszyst. | 4. Abym Ja objawił, jak ja 
ne wiem się to podoba i powinien mówić. RE 

; EGO | 5. Madrze prowadzcie się 
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+ odku- | 


g ay E g 
jj, CZAS | Efez. 5, 16. 


+P 1 3 

d ob} co pfeg. 5, 15. 

£ "m 

noaniech zawsze 

na sola zapra- 

Da „owabna, sc A A 
pędzi” } cie wiedzieli, jé 


iè zystkie moje AE 
7 Wszy” % ykus 
$ imi wam . RE Jus i 
pna) rat i wierny Stuga, 


* Dzie. 20,5. 
M Panu. 
Juga W 
pólslug” posłał do was 


samego, aby sle Was 


tego X NEJ $ . . 
| cm co się zwami dzieje, 
WC 7 


ca WASZE ; 
P * wiernym 
Em bratem, który jest z 
ma; ci wam WsZyStKo oaia] 
nia, co się tu dzieje. p y 
10. Pozdrawia was Arys- 
archus, spółwięzień mój, i f 
Marek, siestrzeniec Barna- 
baszáw, (o którymeście wzięli 
wskazanie: gdy do was 
poja pranan, 
11. I Jezus, którego zowia 
Justem, który jest z obrzeza- 
na, (i tylko sa pomocni- 
kmi moimi w królestwie 
Boga, którzy byli pociecha 
moją. 
l. Pozdrawia wag * Epa- 
ias, który z was jest sluga 


24 


Jezusa Chrystusa, zawsze 


walcząc gorliwie za was w 


modlitwach, abyście sie stał; 
doskonałymi i zupełnymi we 
wszelkićj woli Boga. “Koloss. 

13. Bo mu daję świadectwo, 
iż gorliwą miłość ma ku wam, 
i ku tym którzy sa w Lao- 
dycei, i którzy są w Hyera- 

olu. 

14. Pozdrawia was Łukasz, 


* lekarz miły, także i Demas. 
b 3 * 2 Tym. 4, 11. 
15. Pozdrówcie braci, któ- 


rzy są w Laodycei, i Nym- 
fasa, 1 koscioł, który jest w 
domu jego. 

16. A gdy ten list u was 
przeczytany będzie, sprawcie 
to, aby téż był w Laodyceń- 
skim * kosciele przeczytany; 
a ten, który jest pisany z 
Laodycei, i wy tóż przeczy- 
taj cie, * 1 Tess. 5, 27. 

17. A powiédzcie. Archy- 
powi: Dbaj o te posługo- 
wanie któreś przyjał w Panu, 
abyś je wypełnił. 

18. Pozdrowienie ręka * 
moją Pawłową. Pamiętajcie 
na łańcuchi moje. Łaska 


niech dedzie z wami. Amen. 
F * 2 Tess. 8, 17. 


Ten list do Kolossian napisany jest z Rzy- 
mu przez Tychyka i Onezyma, 


A NOAA 
AA 4 
p O OOO 
e DOZ 
puunene 


LIST ŚWIETEGO PAWŁA APOSTOŁA 
DO TESSALONÓW PIERWszy 


ROZDZIAŁ I. (boleści z radością D 
I. Dziekowanie im przekłada, 1—8. II.; Swietego € ucha 
Ażeby znali że to płynie z łaski Bożćj, co- | 7 T È , 4 
kolwiek w nich godnego chwały opowi- | 4 a Żeś x 
ada, 4—7. III. I to że inszym byli ku | _ > eście wy byli Wzo. 
przykładowi, napomina, 8—10. rem wszystkim wierzącym k 
[= 


Macedonii w Achai, 
| 8. Albowiem od was za 
; brzmiało słowo Pana, wa 
| tylko w Macedonij i w Acha; 
ale siętóż rozeszło nawszelkie 
miejsce, wiara wasza, którą 
jest w Bogu ; tak iż nam nie 

2. Dziękujemy * Bogu za- a EE ASA 
- „Eonieważ oni sami oznaj. 


wsze za was wszystkich, ; SARE 
wzmiankę czyniąc o was w | UO SZ jakie było przyj. 
modlitwach naszych, Zyty: | Scie nasze do was, i jakoście 
Fil. 1, 3. Kol. 1, 3, 4. 2 Tess. 1, 3. się nawrócili do Boga od 
3. Bez przestanku przypo- | bąłwanów, abyście służyli 
minając uczynki wiary waszej. Bogu żywemu i prawdzi. 
i wemu, 


i pracowita miłość, i cierpli- | 
10. I oczekiwali Syna jego 


PAWEL i Sylwan i Tymo- 

teusz, do koscioła Tes- 
salonij,j w Bogu Ojcu i w 
Panu Jezusie Chrystusie. 
Łaska * wam i pokój niech 
będzie od Boga Ojca naszego, 


od Pana Jezusa Chrystusa. 
*"Gal. 1, 3. 


wą nadzieje w Panu naszym | 


Jezusie Chrystusie w obliczu | z niebios, którego * wzbudził ` 


naszego Boga i Ojca. 
4. Wiedzac, bracia umiło- 
wani wybranie wasze od 


od umarłych, to jest: Jezusa, 
który nas wyrwałodt gniewu 


przybliżajacego się. + pzyw.ś,t. 


ROZDZIAŁ IL 


I. Pokazuje z jaką Tessalonów SZCZErOŚCIĘ 
Ewangielija opowiadał, 1—4. II. A iż am 
zysku,5. III. Ani chwały swojćj szuka, 
6—9. IV. Tego ich:świadectwem dowodzi, 
10—16. V. Życzy sobie widzióć się rychło 
z nimi, 17—20. 


LBO WIEM wy sami wie- 


Boga. 

5. Gdyż Ewangielija nasza * 
nie była u was tylko w mo- 
wie, ale téż w mocy,i Duchu 
świętym, i we wszelkióm 
upewnieniu ; jako wiócie, ja- 
kimi my byli międy wami 
dla was. PŚ yć cie, bracia że przybyć 

6. A wyście się stali naśla- | nasze do was * nie było s 
dowcami naszymi i Pana, | remne; A I 
przyjawszy słowo w wielkiej; 2. Bo chociaż my 1 prze” 


jet + świadkiem ; 


I. Do TEsś 
ji zelżeni byli 
i . 4:1 * . 
jieście F1Uppi, 
i w naszym 
ądania wam 


* „jerpie! 
„4cie, W M 

odważu 
Jo opaw! 
2 
elj Boga * Dzie. 16, 22. 
m napominanie 
ło * zwodzące, 

e i: sęk 
we j tości, am 
ani i nieczy” * 2 Kor. 7, 2, 
U 

p d z sA 
and „ko nam Bóg do- 
s ił, żeby nam była po- 
oda fwangielija, tak 
winy; nie jako ludzióm 
"g podobając, ale Bogu, 


; iadezasercanasze. 
który doswia * Gal. 1, 10, 


s. Albowiem nigdyśmy nie 
używali t mowy pochleb stwa, 
jako wiécie; ami tóż pet 
pokry WA lakonet 2, 3 
PoNcor. 1 23: f 
'6. Aniśmy szukali od ludzi 
dhwaly, ani od was, ami od 
inszych; mogąc wam być 
uciążliwemi jako Apostoły * 
Chrystusa, *1 Kor: 9, 1,2. 

1. Aleśmy byli skromnymi 
między wami, jako mamka 
pelęgnująca dziatki swoje. 


6. Tak wam życzliwymi bę- | 


lą, gotowiśmy byli udzielić 
Nam nietylko Ewangielije 
oga, ale tóż życie nasze, bo 
liście nam mili. 
Albowiem 
racia, pracę naszę i trudy, 
or Rie i we dnie * 
m a , > poy żadnego z 
i obelążyli, opowiada- 


Sm . |. 
prem Ewangielija Bo ga. 
0 : 0, 34. 1 Kor. 4, 12. 2 Tess. SAJĘ 

« Wyście 


z wielkim 


pamiętacie, 


ALANÓW, IT. 


371 
| Bóg, żeśmy świętobłiwie i 
| sprawiedliwie, i bez nagany 
| żyli między wami, którzyście 
| uwierzyli. 4 

11. Jakoż wićcie, żeśmy każ- 
| dego z was, jako ojciec dziat- 
ki swoje, napominali i cie- 
szyli, 

12. Abyście chcieli, pro- 
wadzić się godnie ku * Bogu, 
który was powołał do swego 
| królestwa i chwały. 

* Efez. 4, 1. Filip. 1, 27. Kol. 1, 10. 
(18. Przeto my dziękujemy 
| Bogu * bez przestanku, gdyż 
jwy przyjawszy słowo Boga 
|któreście słyszeli od nas, 
| przyjęliście, nie jako słowo 
| ludzkie, ale jako w prawdzie 
|Jest, słowo. Boga, które, 
i téż skuteczne działa w was, 
| którzy wierzycie. `“ Pfez- 1,16. 
| . . 
| 14. Albowiem wy, bracia, 
,staliście się zwolennikami 
kościołów Boga, które sa w 
| Judzkićj ziemi, w Chrystusie 
Jezusie; boście wy tćż cier- 
pieli od ziomków, waszych, 
jako i * oni od Zydów, 

1 * Zyd. 10, 34. 

| 15. Którzy i Pana Jezusa 
| zabili, i Proroki, i nas prze- 
 sladowali, a Bogu się nie po- 
, dobaja, i są przeciwko wszy- 
| stkim ludziom. 

16. Zabraniając nam, żeby- 
| śmy nie mówili do Pogan, 
'aby oni byli zbawieni, tak 
|zawsze dopełniając grzóchy 
' swe; albowiem przyszedł na 
/ niech gniów do ostateczności, 
17. Lecz my, bracia; będąc 


świadkami i; odosobnieni od was na chwile 


372 
obliczem, nie * sercem, sta- 
rali się tóm więcey widzieć 
oblicze wasze t z wielką 


zarz * 1 Kor.5,8. Kol, 2,5. 
zaza. t Rzym, 1, 11. "ET N 
18. Dla tegośmy chcieli | 


pe do was zwłaszcza ja | 


aweł, i raz 1 drugi; ale 
nam * przeszkodził szatan. 
* Rzym. 1, 13, r. 15, 22, 
19. Albowiem jakaż jest na- 
/ dzieja nasza, albo radość, albo 
korona * chluby? 


szego Jezusa gdy on przyj- 
o OnT ve 


dzie ? ERON 1,14: 
20. Wy zaiste» jesteście 


<hwalą nasza i * radością. 
* Filip. 4, 1. 


ROZDZIAŁ III. 


3. Oświadcza miłość swoję tém, iż do nich 
Tymoteusza posłał, 1—5. II. Z szcześli- 


wego powodzenia ich się cieszy,6—11. III, | 


Modlitwa zamyka, 12, 18. 
RZETO nie mogac dłużćj 

= znosić, zdawało się nam, 
abyśmy sami w Atenach * 
zostali. * Dzie.17, 15: 

2. A posłali Tymoteusza,* 
brata nasego 1 sługę Boga i 
pomocnika naszego w Ewan- 
gielij Chrystusa, aby was 
uświerdził i zachęcił z strony 
wiary. * Dzie. 16, 1. 
8. Aby nikt nie był wzru- 
szony témi *smutkami; gdyż 
sami wićcie, żeśmy na to 
wyznaczeni. GRE. 
4. Albowiem gdyśmy byli 
z wami mówiliśmy wam, że 
będziemy cierpić ucisk, jakoż 
się też to stało, i wiócie o 
tóm, 

5. Dla tego ja nie mogąc 

łużćj znosić, posłałem, abym 


Czyż nie | 
wy przed obliczem Pana na- | 


I. Do TessaLoNów, III. 


się dowiedział o wierze 
szój, czy was czóm bokini x 
| nie skusił a praca nasza Cie] 
| była daremna. Mię 
6. Lecz teraz Tymoteusz 
was do nas powrócił, i Ra 
niosł nam dobrą nowinę 
wierze 1 miłości waszój, į A 
nas zawsze dobrze wspomi. 
| nacie, żadajac nas widzićć 
tak jako i my was. $ 
| 7. Dla tego pocieszeni jes- 
| teśmy, bracia z was w każ. 
| dém * utrapieniu i potrzebie 
naszćj przez wiarę wasze ; 
* 2 Kor, 7, 4, 


ży jemy, 


S. Bo teraz my 


| jeśli wy ustaleni * w Panu. 
{A . * Filip, 4,1, 
9. A jakież dziękowanią 


możemy Bogu oddać za was, 
za wszelką radość, w któréj 
się cieszymi dla was przed 
Bogiem naszym ; 

10. W nocy i we dnie bar. 
dzo * się gorliwie modlae, 
abyśmy ogladali oblicze wa- 
sze, 1 dopełnili niedostatków 


wiary waszćj. PEN 


11. Lecz sam Bóg i Ojciec 


nasz, i Pan nasz Jezus niech 
kieruje drogę naszę do 
was ; 

12. A was Pan niech pom- 
noży i obfitujacymi uczyni w 
miłości jednego ku drugiemu, 
i ku wszystkim, jako i my 
ku wam, 

18. Aby utwierdzone były 
serca * wasze nienaganione 
w świętobliwości przed Bo- 
giem 1 Ojcem naszym, 14 
przyjście Pana naszego Je- 
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PES * 1000. 239. 0, IA 3 n pisai 
s" „tymi JÓS boście wy sami od Boca nan. 
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1£ | PA 
świć DZIAŁ LV. 
<wietobliwośc. żywota, 1—8. 
„Glnój miłości, 9—12. III. 
‘jego smutku, 13, 14. 


| Czeni, abyście kochali jedni 
| drugich. Jan. 13, 34. v.15, 


l Jam. 3,3%, z 


10. Albowiem tóż to ; 
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* Efez: 4, 28. 2 Tess, 3. IS. 


proni e poyych w stania naszego opisa- e A pr- 
sposób 2", 7i b nicie ku wszystkim bracióm 
m OSTATEK przeto, E | którzy sa w całey Macedonij - 
* da; Bos w JT Hi ale was prosimy, bracia; aby- 
„ominamy DYSZ |. Tab) M | ście więcćj obfitowali, j 
r jak wy przyjęliście SĘ t 11. [ pilnie się starali, aby- 
"5 jak macie PA padzie ście spokojn ymi byli, i rzeczy 
+ Bogu. SIĘ, P fito wali swoich pilnowali l pracowali* 
ém WIĘC, AOC: s. Kol. a | | własnymi rękami swymi, ja- 
REŻ wiócie, jakieśmy kośmy wam przykazali : 


yam rozl 


Pana Jezusa. i i 
3, Albowiem ta jest wola * 


Boga, to jest, uświęcenie wa- 
sze, abyście Się powściagali f 


29 „ * Rzym. 12, 2. 
odwszeteczeństwa ; Etez 5, 17. 
+Dzie, 15, 20. 


4, Żeby umiał każdy z was 
naczynie swe trzymać w 
śiętobliwości i wuczciwości, | Ja 
5. Niew namiejętnośći żadz, | nie mają. 
jako 1 % Poganie, którzy nie 14. Albowiem jeśli wierzy- 
maja Boga ; *Etez.4,7. „my, że Jezus umarł i zmar- 
6. l aby nikt nie podcho- /'twychwstał, tak także tych, 
dzil * i nie oszukiwał w ni- którzy zasnęli w Jezusie, Bóg 
ućm brata swego; bo Pan przywiedzie z nim. 
Jest zemścicielem tego wszy- | 15. Boć to wam powiadamy 
stkiego, jakośmy was przed słowem Pana, że my,* którzy 
tem ostrzegali 1 oświadczali. żyiemy pozostajemy do przyj 
r. Ka "1Kor.6,8. | ścia Pana, nie uprzedzimy 
Bo nas nie powołał Bóg * tych, którzy ah «1 Kor 


u nieczystoś i > 15, 51. 
je ŚCI, ale he: | Aa 
tości, ; ku sw 18- | 16. Gdyż sam Pan z okrzy- 


Al | kiem, z głosem * Archanioła 
TTZUCA, i z traba Boga zstąpi z nieba, 


12. Abyście uczciwie pro- 
wadzili się przed obcymi, a 
w niczóm abyście nie mieli 
niedostatku. 

18. Ale nie chciałbym ja, 
abyście wy bracia; wiedzićć 
nie mieli o tych, którzy za- 
snęli, abyście się nie smucili, 
jako i drudzy, którzy nadziej 


8. A przetoż kto to 


uca człowiek . > 
p» który was = k a pomarli w Chrystusie pow- 
c Z | s PA * Mat. %4, 31. 
tcha s $ >e CAL | stana piórwićj. 1 Kor. 16,88. 


aat kall Potóm my żywi pozo- 
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dobrego, namı. 4 4% 
*1Jan.41. | 26, Pozdrówcie wszystkich 
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stawieni, razem z nimi po-|i miłości, i w przyřbi 
chwyceni bedziemy w obło- | dziej zbawienia, ` "Rie 
kach aby zejść się z Panem | 9. Gdyż Bóg nie a b, 
w powietrzu, a tak nazawsze | czył nas ku Sniówu, ale 


. FZ . 2 Go 
z Panem będziemy. (| | śmy otrzymalizbawienię | piajcie iok i ; 
18. Przetoż pocieszajcie je- | Pana naszego Jezusa tzez zatrzymal nijeie się od | braci * z pocałowaniem świę- 
dni drugich tómi słowy. stusa, Chry, „M pren dobieństwa | tém, * Rzym. 16, 16. 1 Kor. 16, 20; 
c f Z a - kiego l x 
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badania ganiąc, 1—5. II. Napomina żeby | g 1óm abyś Toi Czy 3 A sam Ə, ` AEE E E s ray D 
na to przyjście zawsze byli gotowi, 6—10. P yo ysmy żyli Z nim 2 h was zupełnie po- y y m a ho 
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świell; *, o = : : 
świ 2; ciało niech będą za- | susa Chrystusa niech będzie 


A O czasach i o chwilach | 11. Przetoż pocieszajęję ję i 
- e 
, dusza e bez nagany do z wami. 


racia; niepotrzebujecie | dni drugich, i pomagajcję 


abym do was pisał. każdy drugiemu, jako i S chowane a a E 
2. Albowiem sami dostate- | nicie. y. przyjścia a Z e a A 
Chrystusa. 1 Tess. 3,13. jest z Aten. 


cznie wiécie, że ów dzień! 12. A. prosimy was, bracia. 
Pana tak przyidzie jako zło- | abyście szacowali tych którzy 
ogni pry E | pracują między wami,i kid 
3. Gdy mówić będą: Pokój | „27, S% przełożonymi waszy. 
i bezpieczeństwo; tedy na sa a PS was; 

. I miłowali tych, bardzo 


nich nagłe zatracenie przyj- | |. deh . 
WADE ; Sp wielka mił rac: 

dzie, jako ból na niewiaste ; i WE BR 

brzemienną, a oni żadną J c EPOROPE 


. między soba. 

zain 14 NoE ominamy wa 
£ Lecz wy, Dracapfaiogio; bracia; ae ajcie h a) 
steście w ciemności, aby was sa Kaki S KO ść 

ów dzień jako złodzićj za- | "+ SAMA NZ 
niemocnych, + wspierajcie 

chwycił. disce AT 
| słabych, badźcie cierpliwi ku 


5. Gdyż wy wszyscy jeste- à 
iata dom owi | Wszystkinwj "smd „AB 


ko ek adaliońsgnomie 15. Patrzcie, aby kto złym* 
. . . lA | A r A yi (0) z ym 

PET ri my eyny, ROCY „a złe komu nie oddawał; 

6. Przeto nie śpijmy* jako ale zawsze to co dobre na- 
PETEN śladujcie, między sobą i ku 


inni, ale + czuwajmy, i ba- | . 2. Mat. 5,80. 
A j my, F wszystkim. Rzyki. 12, If. 1 Piotr. 8,8. 


dźmy Í trzeźwi. ;F4m.18,1. | r E 
Faj AN i 16. Zawsze się radujcie. 


- Albowiem ci co spia, w| 17. Bez przestanku Bi 
nocy Spią, a ci co się upijają, | módlcie.* vAr 
W nocy się upijają. | 18. Za wszystko * dzię 
007 my synami dnia bẹ- | kujcie ; albowiem ta jest w03 
dac, bądźmy trzeźwymi, oble- | Boga w Chrystusie Jezusi 
79 pancerz wiary | tycząca się wam. | 
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ROZDZIAŁ I. | zusa z nieba z anioł 

I. Zaleca je z tego, że brali wzrost w wierze | JEZO, 1 Tess, 4, 16, 
iłości, 1—3. II. I w cierpliwości, 4,5, : p > 5 

w miłości, 1—3 w cierpliwoś 5 S.W ogniu * płomienis 


l Piotr, 4,15" 


III. A sadem Bożym grożąc niezbożnikom, | 5 s: tyn 

6—9. IV. Wierne przyjściem Pańskićm | oddając pomste tym k y 1, 

cieszy, 10—12. i ABD AE CS ttórz 2 
> | Boga nie znaja it ; 

A $ (> WAŻ aja, Llym, którzy 

AW .E4£ i Sylwan i Tymo- | nie sa posłuszni Bwanejej;: 

teusz do kościoła Tessa- | Pana naszego Jezusa Ch: | 

lońskiego w Bogu, Ojcu |tusa; "2 Piotr. 7 

> b | TIA JiR 

naszym, 1 w Panu BEIGE] 9. Którzy będa ukarani 


Chrystusie. |wiecznóm  zatraceniem od 
2. aska wam i pokój * | obliczności Pana *; od Res 
niech będzie od Boga, Ojca | ły mocy jego, * Mat. 25,4]. 
naszego, i Chrystusa Pana. | 10. Gdy przyjdzie, aby był 


* 14 Hb y De | Fel i 7 5 j 
Gal. 1, 3 | uwielbiony w świętych swo. 


3. Powinniśmy Bogu * za- 
wsze dziękować za was, bra- 
cia, tak jako się godzi, iż że | 
wasza wiara wzmaga się moc- | 
no, i miłość każdego z was, 
obfituje jedni ku drugim; 


okazal we wszystkich wierzą. 
cyh (dla tego że uwierzyli 
naszemu świadectwu u was,) 
| w on dzień. 
*1Tess.12 | ll. Dla tego tóż modlimy 

4. Tak że my sami chlubimy | się zawsze za was,* aby Bóg 
się w was w kościołach Boga nasz godnymi was poczytał 
z waszćj cierpliwości i wiary, | powołania tego, i wypełnił 
we wszelkich prześladowa- | wszystko upodobanie dobro- 
niach waszych i w uciskach, | tliwości swojój, 1 sprawy 
które ponosicie : wiary w mocy, re 

5. Co jest jawnymdowodem | 12. Aby było uwielbione 
sprawiedliwego sadu Boga, imię Pana naszego Jezusa 
abyście godnymi byli poczy- | Chrystusa w was, a wy w 
tani królestwa Boga, dla któ- | nim, wedlug łaski Boga na- 
rego téż cierpicie, i szego i Pana Jezusa Chrys- 
„6. Ponieważ sprawiedliwa | tusa. 
jest u Boga, żeby wzajem 
oddał uciśnienie tym, którzy | 
was niepokoją ; | 
2 A wam, którzyście uciś- ; 
meni, odpocznienie z nami | 
Przy * objawieniu Pana Je- | 
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1. Dzień Pański nie przyjdzie, aż świat w 
odstąpienie wpadnie, 1, 2. TI. I objawiony 
bedzie Antychryst, 3—7. III. Którego zg!= 


teczności upomina, 15—17. à 
PROSIMY was, bracia, 


przez przyjście Pana na- 
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ami mocy. 


jich, i aby się oświetnionym 


nienie opisuje, 8—14. IV. A zatćm do sta- ) 


„„Chrystusainasze 
ezu. razem W LIM, 

x ag Kis prędko 
4, Abys aighi w waszym 
pi ab zatrwożeni, an 
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nadszedł dzień 
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as nikt nie zwo- 
posobem ; al- 
nie przyjdzie: ten 
chyba że W przód 
aA ie odstapienie, 1 ten 
T hu będzieobja- 


m zatracenia, 
* Mat. 24, 4. Efez, 5, 6. | 


| Który się sprzeciwia 1 
rynosi nad to wszy stko, A 
„wwie Bog, albo co jest uwiel- 
rane tak że on w kościele 
Boga jak Bóg usiądzie, oka- 
mje się jakoby był Bogiem. 
5. Czy nie pamiętacie, > 
jeszcze z wami będąc, o têm 
wan powiadał ? 

6. A teraz wiócie co prze- 
szkadza, aby był objawiony 
w swym czasie. 

1. Albowiem się już spra- 
vuje tajemnica nieprawości ; 
tylko że ten który teraz 
przeszkadza, przeszkadzać 
będzie dopuki ten z drogi 
odjety będzie. 
A Mandy objawiony będzie 
, Ay, którego Pan zniszczy 
WAD swoich, 1 zgła- 
p SJ NOŚCIĄ, przyjścia swe- 

ob. 4, 9. Izaj. 11, 4. 

0 przyjście jest 
działania szatana, ze 


9 'Niech wW 
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9, Któreo 
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cudami kłamliwymi, 


10. I ze wszelkićm osa 
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znakami i 
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niem nieprawości w tych, 


którzy gina, 


* gdyż oni n 


ści prawdy nie przyjęli, 
mogli być zbawieni. *? Kor. 2, 15. 


11. Dla tego pośle im 


cj 
IlO- 


aby 


PRE 
D JE 


mocne złudzenie aby wierzyli 
kłamstwu, 


12. I aby potępieni 


byli 


wszyscy, którzy nie uwierzyli 
prawdzie, ale sobie upodobali 
niesprawiedliwość. 


13. Lecz my winniśm 


yae 


Bogu dziękować zawsze za 


was, 


Pana, iż was Bóg od po 


bracia umiłowani 


od 
cząt- 


ku wybrał t do zbawienia 
przez poświęcenie Ducha i 


wiarę w prawdę, 


+ 2 Toss 1.3: 
Tt Efez. 1,4. 


14. Na co was wezwał przez 
Ewangielija naszę do nabycia 
chwały Pana naszego Jezusa 


Chrystusa. 


15. Przetoż, bracia, stójcie, 


*1 trzymajcie się: nauk 


t po- 


danćj, którćjście się nauczy-. 
li, lub przez mowę lub przez 


list nasz. 


* U Kor: 16,413, 


16. A sam Pan nasz Jezus 
Chrystus, i Bóg a Ojciee 
nasz, który nas ukochał, *i 
dal pociechę wieczną, inadzie- 


* 


je dobrą przez łaskę, 
17. Niech cieszy 


1 Jan. 
4, 10. 


serca 


wasze i utwierdza © was w 
ZD z + f EFN e 
każdéj mowie i w uczynku 


dobrym. 
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I. Każe przez pobożne modlitwy or 
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oWaczaćsię od tych, którzy próán 


* 1 Toss: 3; 13. 
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III. I którzy swoją płochościa dobry rząd siebie za przykład dal: LIST S ) 


sująę, 11—13. IV. Które tćż z ob i ; . E 
wiernych ws i lak, ||śgiazniąa nasladowali, 23 f y M OT HUS ZA PIERWSZY. 
0 NO... ZZ. 


wiernych ak” Brać: sl Ą 
A ostat racia, m 1e 
N A ostatek, bracia, módle 10..Albowiem ko 
u was, tośmy wam rozk 


sie za * nas, aby się 
| dnie szé- | >a : „4: . zali 
słowo Pana swobodnie że jeśli kto niechce prag Ali 
niech tóż nie jé, wag, 


rzyło i było sławione, jako i 
AL. Bo słyszym 


JAZ I 7. Chcąc być nauczycielami 
ZDZ pastórza pokazując, prawa, mie rozitmieją ani 
iwe3 . 


jest powinność jego 


u was, * Mat. 9, 58. Efez. 6, 19. żeby niepo- | tego, CO mówią, ani co 


ray 
Kol. U 
. SO 1 iq paip zył, 4, Q 
< $ : gi j- uściwszy, tego UG Za. 
2. I abyśmy byli oswobo- którzy między w IŻ nię. ga, Taiki opaśOYszY, wadzi, 5—1. twierd a m | 
dzeni * od niesł h - EJ WAMI nie ted? Fy miZości wia nie ważył, | 8. Lecz my wićmy, że do- 
zeni (0) 1eg usznyc 1 d ` z rzą. go do mi” kto lekce g 
; ; nie sprawują się, nie nies Jil py go sobie bre jest * prawo, jeśliby go 
przewrotnych ludzi; bo nie biąc, ale. się bean: gd JJ ns N ostoł Jezusa | bre jest.* prawo, jeś MIE: 
. . e Us 7 . om = ARE * Rzym. 
we wszystkich jest wiara. krzątają. zużytecznie | WWE, kto prawnie używał, > 
c e 
L [u 


rozka- 
usa podług h 
Obry W oi na- | 9. Wiedząc to, że prawo 
ania RE na Jezusa Chry- zakonu nie jest postano- 
gego, 1 -ost * nadzieja | wione sprawiedliwemu, ale 
| sza, KtOrY J * Koloss.1,%. | bezprawnemu i nieposłuszne- 
Zi ; i -|mu dla niebożnych i grzó- 

3 ih moteuszow1, własne mu śm „STZ 
2 LJ ; rze, niech | sznikow ; złośliwym i nie- 
a, miłosierdzie, | czystym, ojeomordercom i 


* Rzym. 15, 81. (t Ł. sprosnych albo niezby= 
tych. 


3. Ale wierny jest Pan, 
który was % twierdzi i 


strzedz ł będzie od złego. 
*1 Kor. 1, 8. 2 Tess. 2, 17. t Jan. 17,5. 


LIRA 4. A ufamy w Panu o was, 

M iż to, co wam rozkazujemy, 
wy czynicie i czynić będzie- 
cle. 


12. Przetoż takowym * zy 
kazujemy i napominamy 5 
my ich 
przez Pana naszego Jezusa 
a rój w 

jedli | "des Pie Aa 
18. A wy, bracia, nie ustą. 


pu * SJaOWI W wie 
pędzie łask 


wajcie, * dobrze czyniąc. okój t od Boga Ojca na- | matkomordercom, mężobój- 
_5. A Pan niech kieruje| j4 Ą zag; + dale | poo T tusa Jezusa | com, 
i Rs , : eśli kt i i Chrystusa J ; 
serca wasze w miłości Boga i | „jn, Aa NA a en *Dzie.161. | 10. Wszetecznikom, sam- 
w  cierpliwóm oczekiwaniu y Przez Q ra 


cie prosił, abyś | cołożnikom, ludokradcom, 
ZABIĆ fezie, da klłamcom, krzywoprzysięż- 
odszedł do Macedonij, abyś | com, i jeśli co innego jest 
poruczał niektórym, aby | przeciwnego zdrowćj nauce, 
mney nauki nie uczyli, 11. Według  chwalebnój 
4, Ani zważali na bajki i * a: błogosławionego* 
nieskonczonerodowody,które | Boga, która mi jest, powie- 
męcćj sporów ł przynoszą, 3 ik iq 


list pisany, tego notujcie, a 
nie przestawajcie * z nim, 
aby się zawstydził ; Met 8.V, 

15. Wszakże nie mićjcie go 
za nieprzyjaciela, ale napo- 
minajcie jako brata. 

16. A sam Pan * pokoju 
niech wam da pokój zawsze 
wszelkim sposobem. Pan 
niech będzie z wami wszy- 
stkimi. * Rzym. 15, 88, 

17. Pozdrowienie ręką * 

* 1 Kor. 4, 16, r.11,1. t1 Tess. 1, 6, moją Pawła, eQ jest a: 
8. Aniśmy darmo chleb | kiem w każdym liście; tak 
jedli u kogo, ale pracą * i | piszę. * Koloss. 4, 18. 
- kKlopotem we dnie i w nocy | 18. Łaska Pana * nasze- 
pracując, abyśmy nikomu z |go Jezusa Chrystusa niech 
was uciążliwi nie byli; będzie z wami wsz stkimi. 
* Dzie, 20, 34, 1 Kor, 4, 12, 1 Tess. 2, 9. Amen. * Pilipi 


. Nie abyśmy prawa * nie j ZA 
miel: 5 f š j Tessalonów napisany 
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Chrystusa. 

| 6. A rozkazujemy wam, bra- 
| cia, w imieniu Pana naszego 
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rozpustnie chodzącego, a nie 
według podanój nauki, która 
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7. Albowiem sami wiócie, 
jako nas potrzeba *% naślado- 
wać, ponieważmy nie żyli 
między f wami nierządnie ; 
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niż zbudowania bogobojnego | 12. Przetoż dziękuję, Chry- 
które jest w wierze : co czyń- | stusowi Jezusowi, Panu na- 
Me: iymóęj OA DELI | szemu, który mnie uzdolnii, 
0. Lecz koniec przykazania |i za wiernego osadził, na 
(si * miłość z czystego | usługowanie zamianowawszy 
„Ita, 17 sumienia dobrego, | mnie, : 
l wiary nie obłudnój. 8am. | 13, Który pierwéj był * 
ci,» a ofe nisktórzy zbo- |blużniereę i. przedladoweą 
U a obrócili się ku pró- |i gwałtownikiem ; ale milo- 
Wnosc,  *14ym,0,4,%. | sjęrdzie otrzymałem, bom to 
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dziatki miał 


s; 
S 
oS0 T Do TYmork Q 


z niewi ŚCI 
Pie 1adomości t czynił w |" Wsżysąsa, 
niewierze. "Dzie. aty ay. | I. wyd 


Do TYMOTEUSZA, FEL 
j albo | 4 Któryby dor 


Skr jakim 9 MOdlity tem 3 lv 7 
% Omnoscj biorg draż l zło i rzadzaił, Który Jy 


14. Lec 
3 cz nader obfit ci + 
a spa owala orze P -a miary bo A kosz- ; Ria a sze szelka 
faska I ana naszego z wiar: A POJ Stawia jbo szatami s W posłuszeństwie, ze wszelka 
1 Z miłościa, która a= MIN i a : Pio piecionómi.) uczciwością ; 3 
hrystnsia T yi SU W sz, „„ygtOl MIE- = eri e u 
Chrystusie Jezusie. prośb JPrzód dy (jako przyst0 bo-| 5. (Bo jeśli kto nie umie 
; Je u. r slubują pPo90 fasnego domu rzą- 


and igina Jest ta mowa i 
a _CSo przyjęcia godna 
14 Chrystus Jezus przyszedl* 
na świat, aby grzószniki zba. 


wil, z kt 3 
4, OTC Dirias 
glówny. * Mat. J 2. MARC 


ha = 
ami. | swego wiasn z 
si * | dzić, jakąż pieczą będzie miał 
o kościele Boga. z 
6. Nie początkujący, 20y 
bedac nadęty, nie wpadź w 


pa = 0- 
eście nie p pda „ać tey 
„ ani władzę sad djabel 


+02 ybrymmi uczy 
i) 10. sta niech SIę 

Niewiać l. ze wszelką 
+1 Kor. 14, 34. 


1 spokojne z; 


wszelkić l i 
6 € 5 . a. 72 LT » AV 
16. Alem dla teg i wości Ja p uczyć y Musitóżmióć świadectwo 
sierdzi 80 miło- SC1. czę; . ale ab : 7 
erazia dost th mężem, * y dobre u obeych, aby nie 


apil, aby na „8. Albowiem to dło 


mnie piórws I zeniu sani VSI 
X WSZ = Ę, y y 5 ranle 1lW 8 
zus Chr ak okazał Je. | | Przyjemne prze E dobre fia v AE pićrwszy | WP aE 
JStus wszelką cierpi; awiciel 0d Bogie > m Ewa. | djabła. 
GR APEL em naszym, © W ;potem Eni" akonowie * także ma- 


wość na Przykład tym, któ. 


rzy W. 2 . $ 
y ń i s r chce 


scy * ludzie byli aby Wszy. 


b. 7 D 
„rzony by: | * mywie- 8. a : 
A I: RR E ja być poważni, nie dwoistego 


. è zyć ma la k b . . = je- . 

Życiu wiecz Je, zu r zbawieni ony ale niewiasta Zw i ijanicy wiele 

U. Pre Ahy Przyszli do uznania z i JOD bedac, przestępstwa slowa, me piya, l onedd 
o Królowi wie- prawdy fona PÓŁ? „1xloj.s,6. | wina, nie chciwi spr CAT. 


A: 
totr. 3,4, 


„UO 2 
cznemu 5. Bo jeden jest Bó 


© 


na był4.  2Kor.11,3. | i 
$s-lsję. przyczyną V będzie | zysku ; 


| ecz zbawioną będzie y : ienna, 
aeg dzenie dzieci, jeśli| 9- iEbzymająć vajeni 

| przez roazen ac | wiary * w czystem sumieniu. 
l rze i w miłości | wiary * w czy 3 

„staną w wierze 1 w ml * 1 Tym. 1, 19. 
jw świętobliwości ze skro- | 10, A ci tóż niech będą piór- 

! , t Ą A i RL 7 . 

nnością.. wójdoświadczeni,p otemniec 

ROZDZIAŁ MI. Pina Soad 
1. Biskupy, 1-7. II. I Dyakony Chrześciań- | ]l. Także ich żony, 


skie, ony, dzieci i czeladke ich, opisawszy, x nie szkalujace, 
$-H. III. Kościołem je Bożym nazywa, będa poważne, i J ae 
' 5, IV. Potém o samém Panu Chrystusie trz eźwe, wierne we wszy- 


mówi, 16. | > 

: . | stkiem. 

PENA, gestigen | 12. Dyakonowie niech będa 
| 
| 


meswiertelnemu, 


ał samego siebie* 
y nego siebie“ 
na okup wszystkich aby bylo 
swiadczone ` w właściwym 
czasie jego. a = 


„UA CO Ja jestem * posta 
nowiony kaznodzieją P 
stołem, (prawde mówie tw 
Chrystusie, nie kłamie,) nau. 
czycielem Poganów w wierze 


1 w prawdzie. i Rzymie 


sp Chcę tedy, aby się lu- 
zie modlili na  każdóm 
Ia1EJSCU, podnosząc czyste 
f ręce bez gniówu i bez powat- 
aby | piewania. | 
> 9. Także i niewiasty * aby 
R się ubiorem ochedożnym, 
je gi ttych modlity. f nieś Laž ścia i C ści 
-7 Seany Panu Bogu oldana AGA | d bil AE A 
s a6,1-7, qi, | zdobiły, nie smi f 
i : z trefionómi T 


; anie zal 
Ci ć ecam 
JOB Tymoteuszu ; abyś 
proroctw, które 


o tobie, abyś 

OW. . 2 YS þo- 

a> W mich -on dobr 
1 Tym. 4, 14. +1 


19. Mając wiarę * i dobre 


| Jeśli kto biskupstwa J. NA i 
iada, dobréj pracy 20 mężami jednój żony, którzyby 
2. Ale biskup (presbyter) 
ma być nienaganiony, mąż TOT ROZ 
jednéj * żony, czuły, trzeźwy, | 18. Albowiem el którzy pie 
poważny, gościnny, ku nau- ! brze służą, stopien PA 
czamu f sposobny ; 45457 a, | dobry jednają 1 wielkie 
3. Nie pijanica wina, nie | utwierdzenie w wierze, która 
biiny, nie sprosnego zysku | jest w Chrystusie Jezusie. 
chciwy, ale słuszność miłu- | 14. To tobie piszę, mające 
kb A swarliwy, nie Ia- | nadzieję, że rychło przyjdę 
y; | do ciebie; 


dziatki dobrze rządzili 1 
| własne domy. 


Z których jest Hyme- 


po p zy 


i 


82 I: Do TyM 


Pie 
= 


. Ajeślibym opuźniał się, | 


15 
abyś wiedział, jak się masz 
w domu Boga sprawować, 
który jest kościołem Boga 
żywego, filarem i utwierdze- 
niem prawdy. 

16. A zaprawdę wielka jest 
tajemnica bogobójności ; Bóg 
objawiony był w ciele, uspra- 
wiedliwiony w Duchu, wi- 
dziany od aniołów, kazany 
Poganóm, uwierzony na 
świecie, wzięty w górę do 
chwały. 


ROZDZIAŁ IV. 


I. Fałszywe nauki o małżeństwie i o brako- 
waniu w pokarmach, 1—7. 11. Zaleca po- 
bożność, 85—12. III. I ustawiczne Pisma 
świetego czytanie, 13—15. 


Ą DUCH jawnie mówi, iż 
~ w ostatecznych czasach* 
odstąpiat niektórzy od wiary, 
słuchając duchów zwodzą- 
cych i naukdjabelskich, * Tym. 
2 Piotr. 3,3. Juda. w.18. t2 Tess.2, 8, 

2. W obłudzie kłamstwo 
mówiących i wypalóne mające 
sumienie swoje rozpalonóm 
żelazem. 

8. Zabraniając małżeństwo, 
rozkazując wstrzymywać się 
od pokarmów, które Bó 
stworzył dla używania tym * 
co wierzą i znaja prawde. 


* 1 Kor. 10, 30. 
4. Bo każde 
Boga dobre jest, a nic nie 
ma być odrzucone, gdy z 
aziękowaniem bywa przyj- 
mowane ; 


„5. Albowiem poświęcone 
Jest * przez słowo Boga i 
modlitwę, * Dzie. 27, 34, 35, 


się sam zupełnie temu, aby 


OTRUSZA, IV. 


6. To przypominając b 

| cióm, będziesz dobrym td 
| Chrystusa Jezusa, wycho 
| wanym w słowach Wiary i 
| nauki dobréj, którejś osią 
| gnał. A 
| 7. A niezbożne i babskie * 
baśnie odrzucay ; a Ćwicz sie 
w pobożności. 2 Tym, gsr ry 0 20." 
8. Albowiem cielesne cwi 
czenie mało jest pożyteczne : 
lecz pobożność do wszyst- 
kiego jest pożyteczna, ma. 
jac obietnicę * dla życia 

\ o 
| oe Js MERA 
9. Wierna to jest mowa, i 


wszelkiego przyjęcia godna, 
10. Albowiem przeto tóż 
pracujemy i lżeni bywamy, 
że wiarę * mamy w Bogu 
żywym, który jest + Zbawi- 
cielem wszystkich ludzi, a 
szczególniej wiernych. 
* Kol. 1,5. t Tyt. 2,1% T. 3, 4, 
11. To przykazuj i nau- 
czaj. 


12. Niech nikt młodością * 
twoja niegardzi; ale badź 
przykładem wiernych ł w 
mowie, w obcowaniu, w mi- 
łości, w duchu, w wierze, w 
czystości. * Tyt. 2,15. t1Piotr.5,8. 

18. Póki nie przyjdę, pil- 
nuj czytania, napominania i 


stworzenie | nauki. 


14. Nie zaniedbywaj daru 


Boga, który w tobie jest, 
który damy ci był przez * 
prorokowanie z włożeniem 
rak t starszych. 


%1 Tym. 1, 18, 
t2Tym.1,6. , 


15. O tóm rozmyślaj, oddaj 


I. Do TyvMorrvsza, V. BRE 


postę? 
gł kin 


1m. | saht A 
16. Pilnuj samego siebie i 


trwaj w tym, bo 


anczaD l ; 11 
M ann i samego siebie 
j asi i tych którzy cię 
zDAY 
słuchają 


ROZDZIAŁ V. 


apominania każdego, 1—4. II. 
Hah NEÓTE na ten czas do posługi 
éj obierane byči, 5—16. II. O 
h, i jakie na nie ma być baczenie, 


L sposó 

Q wdow 

Kościeln 
starszy? 

STARSZEGO * nie strofuy 
S ale jak ojca napomimaj, 

. ji *8 Moj. 

mlodszy ch jako braci, 19, 32, 

9, Starsze niewiasty jak 
matki, młodsze jak siostry, 
ze wszelka czystością. ? 

3. Wdowy szanuj, które 
prawdziwie są wdowami. 

4. A jeśli która wdowa 
dzieci albo wnuczęta ma, 
niech się oni uczą pierwéj w 
domu własnem być pobożny- 
mi, i wzajem oddawać rodzi- 
com ; albowiem to jest 
chwalebną i przyjemna przed 
Bogiem. 

ő. Taka która jest prawdzi- 
wie wdowa i osierociała, ma 
zaułanie w Bogu, i trwa w 
prośbach i w modlitwach w 
nocy i we dnie. 

6. Ale która w roskoszach 
Je, ta żyjąc umarła jest. 

. To tedy rozkazuj, żeby 
Jly lienaganione. 
bar: jeśli kto o swoich, a 
dą, I o krewnych swych 

ję po 16 ma, ten wiary 


SIę zapar} - . ` 
* . Il (0) y 7 
liewierny ac, w, "3 


Si . 


O 


twój jawny był wszy- | 


20 

9. Niech wdowa nie będzie 
obrana, któraby miała mniéj 
sześćdziesiąt lat, która była. 


C 


> 


| żoną jednego męża, 


10. Mająca świadectwo w 
dobrych uczynkach, jeśli 
dzieci wychowała, jeśli gości 
przyjmowała, jeśli świętych 
nogi umywała, jeśli utra- 
pionym pomagała, jeśli każ- 
dego uczynku dobrego na- 
śladowała. 

ll. Wdów zaś młodszych 
chroń się ; bo gdy poczynają 
lubieżnić się przeciw Chry- 
stusowi, chcą za mąż iść. 

12. . Majae potępienie, iż 
piórwsze wiarę odrzuciły ; 

18. A naostatek nauczyły się 
próżnować, chodząc od domu 
do domu ; a nietylko sa pró- 
żnujące, ale tóż świegotliwe, 
niepotrzebnemi rzecami się 
bawiące, plotac eo nie przy- 
stoi. 

14. Chcę tedyaby młodsze* 
szły za maż, dzieci rodziły, 
gospodyniami były, przeciw- 
nikowi żadnój przyczyny nie- 
dawały ku złorzeczeniu ; 

* 1 Kor. 7,9. 

15. Albowiem się już nie- 
które obróciły za szatanem. 

16. Przetoż, jeśli który 
wierny albo która wierna ma 
wdowy, niechże je opatruje, 
a miech kościoł nie będzie 
obciążony, aby te które są 
prawdziwie wdowy, były 
wspomożeni. 

17. Starsi, którzy * dobrze 


| rządzą, niech będa miani za 
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godnych podwójnego sza- 
cunku, a zwłaszcza ci, którzy 


pracuja w słowie i w nauce. 
j " * Filip. 2,20. 1 Tess. 5, 12, 13. 


18. Albowiem pismo * mó- 
wi: Wołowi młócacemu nie 
zawiążesz geby; 1 godzien 
jest tł robotnik zapłaty swo- 
“ptr * š Moj. 25, 4. 1 Kor. 9, 9. 
JEJ: t Mat. 10, 10. Łuk. 10, 7 

19. Przeciwko starszemu 
nie przyjmuj skargi, wyią- 
wszy przed dwóma albo trze- 
ma świadkami, 

20. A tych co grzeszą, stro- 
fuj przed wszystkimi; aby i 
drudzy bojaźń mieli. 

21. Japoruczamtobieprzed* 
Bogiem i Panem Jezusem 


I. Do TYMOTEUSZA, V. VI. 


Do pobożności, 11. EV; J 
stateczności napomina. żyw 
| bogatym dawa, 17—19. V | 
| żeby się nie 
kami, 20, 21. 


P 


I. Poth 
AT: s kj estru 
para? niepotrzebne. Z 


lén 


| K TORZYK OLWIE 
| dzy są * pod j: 
| niech poczytuja swe 
| godne być wszelkićj czel, aby 
,lmię Boga i nauka ni 
| źni „Efez. 6, 5. Koloss. 5 % 
bluźniona. Fez. 65 pios. 3.2, 


2A którzy maj 


i 
1 


gardzą dla tego iż sa braemi 


| ale tym bardziej niech im 
| służą, że sa wierni i mili, do- 


j nicy. To nauczaj i to upo. 
minaj. 


| brodziejstwa Boga uczest- 


Chrystusem, i przed aniołami | 3- Jeśli kto inaczćj uczy, a 


wybranymi, abyś tego przes- | 
trzegał, bez  przekładania | 
jednych nad drugich, nie nie 
czyniąc z przychylności. 
*1 Tym, 6, 13. 
22. Nie kłać rak spiesznie 
na nikogo, ani badź uczestni- 


nie przystawa do zdrowych 
mów Pana naszego Jezusa 
Chrystusa, i do téj nauki, 
która jestwedług pobożności, 
4. Taki nadęty jest, i nie 
nie umić, ale bredniae około* 
gadek i sporów o słowa, z 


kiem cudzych grzóchów ; sa- | 
mego siebie czystym zacho- 
waj. 

28. Wody więcćj nie pij 
ale używaj potrosze wina dla 
żołądka twego i częstych 
chorób twoich. 

24. (Grzóchy niektórych 
ludzi naprzód są jawne, i 
uprzedzają ukaranie, a nie- 
których za nimi idą. 

25. Także tóż dobre uczynki | 
naprzód są jawne; ale które | 
SĄ msze, utajć się niemogą. 

ROZDZIAŁ VI. 


I, Opisuje powinności sług, 1—9, II. I jaka 


„jest zarazą łąkomstwo, pokazuje, 10, III. | 


kad pochodzi zazdrość, swar, 


złorzeczenia, złe podejrzenia, 
* I Tym.1.,4. 2 Tym. 2, 14, 
5. Przewrotne kłutnie lu- 


dzi umysłu skażonego, 1 
pozbawionych prawdy, mnie- 
majac, że pobożność jest 
zyskiem cielesnym ; odstap 
od takich. 

6. A jest wielki zysk po- 


bożność, z przestawaniem na 
swém ; 


7. Albowiem nic my * nie 


przynieśli na ten świat, 1 
. . 7. 

pewna jest że też 

nie nie możemy ; 


wynieść 
* Job. 1, 21. 
Kazn. 5, 15, « 


„e 5 A 1 
$. A majac żywność 


z ERA 
1i nau. 


K słu. 
wzmem, 
pany 


h 3 4 wierzą. 
cych panów, niech nimi nie 


I. Do TYMoTEvszA, VI. 


| tém przesta- 
| „JzieD1e; Re 

| wajmy: 
0, bo kt 
„ni być 
iw 


órzy chca * boga- 
wpadają w poku- 
sidło, i w wiele 
szkodliwych po- 
które pogrążają 


tracenie 1 zginie- 
+ Przyp. 15, 27. r. 28, 10. 


ymi 
szenie; : 
glupich k 
| „adliw ość» 
judzi na Za 
je. e TNPTOŃ W TE 
"10 Albowiem korzeń wszy- 
j złego jest miłość 
stkiego złego JET. ERS 
bogactwa, których niektórzy 
"snac, odstapili od wiary, 
pragnąć, A = 3 1. b ] 
( uwikłali się wielą bole- 
ściami. 
11. Ale ty,człowiecze Boga! 
chroń się tego, a naśladuj 
sprawiedliwość, pobożność, 
wiare, miłość, cierpliwość, ci- 
chość. j 
19. Walcz tą dobra walką * 
wiary, pochwyć żywot wie- 
cny, do którego jesteś po- 
wołany, 1 wyznałeś dobre 
wyznanie przed wiela świad- 
kami * 1 Tym. 1, 18, 
13. Rozkazuję tobie * przed 
Bogiem, który t wszystko 
obdarza życiem,i przed Chry- 
stusem Jezusem, który świad- 
czył przed Ż  Pontskim 
Pilatem dobre wyznanie, 
14. Abyś zachował to przy- 
kazanie, bez zmazy, bez na- 
Sany, aż do objawienia Pana 


naszego Jezusa Chrystusa : 


5, Które, w czaśach swoich | 
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okaże, * ten biogoslawiony, i 
jedyny władzca, Król + kró- 


La bd 7 LJ 1, A * 
lów, i Pan panów ; ;§fym. 1, 11. 
r. 19, 16. "TWE 


16. Który sam posiada nie- 
śmiertelność, i mieszka w 
światłości nieprzystępnćj ża- 
dnemu człowiekowi ; którego 
nicht z ludzi nie widział,* ani 
widzić może: któremu cześć 
i moc wieczna. Amen. 

* Tan. 1, 13. 1Jan. 4, m, 

17. Bogatym na tym świe- 
cie rozkaż, aby nie byli wy- 
sokomyślnymi, ani nadzieje 
pokładali * w bogactwie nie- 
pewnóm, ale w Boga, który 
nam wszystko obficie ku uży- 
waniu daje ; * Luk. 12,13. 

18. Aby innym dobrze czy- 
nili, aby w uczynki dobre 
bogatymi byli, radzi dawali, 
żądając udzielać ; 

19. Skarbiac sobie * dobre 
|podstawe na przyszły czas, 
aby schwycili życie wieczne. 
* Przyp. 19, 17. Mat.6, 0. Łuk. 12,33. r. 16,9. 

20. Tymoteuszu, strzeż 
tego, * co tobie powierzono 
zufnościąunikającswiatowat 
próżnomówność i sprzeczania 
fałszywie nazwanój umie- 
jetności, 47 nym a 6. BEES 
21. Która niektórzy wy- 
znawając, zbłądzili co się 
tyczy wiary. aska miech 
będzie z tobą. Amen. 


Pićrwszy list do Tymotensza napiseny jest 
z Lnodycei, która jest głownóm miastom 
| Frygij Pakareyańskicj. 


LIST SWIETEGO PAWŁA APOSTOŁA 


DO TYMOTEUSZA 


ROZDZIAŁ I. 


„ Napomina, żeby w urzędzie swym state- 
cznie trwał, 1—11. II. Ażeby dla jego wię- 
zienia, 12—14. III. Albo dla inszych odpa- 
dania sobą nee trwożył, 15. TV. A zleciwszy 
strzedz tego, czege mu się zwierzono, 25. 


V. Onezyfora zaleca, 16—18. 


PAWEŁ, Apostoł Jezusa | dectwa Pana naszego, 

Chrystusa przez wolą mię więźnia jego, 
Boga, według obietnicy życia | uczestnikiem 
które jest w Chrystusie Je- | Ewangieliją, 


zusie ; 


W o Ie 
W Í Q LU 
` 7. Albowiem nie dał nam 
| Bóg ducha bojaźni, * alę 


| mocy i miłości, i zdrowego 
| umysłu. * Rzym, s, q3, 
J z GEY aż 2 
8. Tedy nie wstydź się świa. 
ani 
ale badź 
cierpień za 
| według mocy 
Boga; 


2. Do Tymoteusza, miłego* | 9. Który nas zbawił i po- 


syna: f łaska, miłosierdzie i 
pokój od Boga Ojca i Chrys- 


tusa Jezusa, Pana naszego. 
* Dzie. 16, 1. t Gal. 1, 38. 1 Tym.1,2 


3. Dziękuję Bogu, któremu 
* służe z przodków w czys- 
tym sumieniu,, że cię bez- 


przestanku wspominam ý w | 


proźbach moich, w nocy i we 
dni * Dzie. 22,8. r. 28,1. Rzym. 1, 9. 
NIE, | Filip. 3,3. +1 Tess. 3, 10. 


4. Zadajac cie widziéć, 


wspominajac na twoje łzy, | 


abym był radością napełnio- 


ny, 
5. Gdy przywodzę sobie na 


pamięć, wiarę nieobłudna co | nowiony * 


jest w tobie, która piérwéj 
mieszkała w babce twojej 
Lojdzie, i w matce twojćj 
Ejnice, a pewny jestem że 1 
w tobie mieszka, 

6. Przeto przypominam ci, 


| wołał * powołaniem świętóm, 
nie według ý uczynków na. 
szych,ale według postanowie- 
nia swego i łaski, która nam 
jest dana w Chrystusie Jezu- 


sie przed czasy wiekujstemi; 
*1 Kor.1, 2. Efez. 1, 4. t Tyt. 3, 5. 
10. A teraz *. objawiona 
jest przez okazanie się Zba- 
| wiciela naszego Jezusa Chry- 
stusa, który śmierć zgładził, 
1 a życie 1 niesmiertelność na 
| jaw wywiodł przez Ewangie- 
| lija. * Szym. 16, 26, Efez. 3,9. Kol. 1, 2%. 
| I] A, Tyt. 1, 2, 1 Piotr. 1, 20. 
ll. Którćj jam jest posta- 
kaznodzieją 1 


nauczycielem 
*1 Tym, 2,7. 


apostołem i 
poganów. 
12. Dla którćj tóż przyczy- 


ny te rzeczy cierpię; ale się 


nie wstydzę, gdyż wiém, ko- 


mu uwierzyłem i pewny Jes- 


abyś wzniecał dar Boga który | tem że on mocen jest, to, 


w tobie jest 
rąk moich. 


przez włożenie | com mu powierzył strzedz aż 


do tego dnia. 


| 


II. Do Tysornvsza, IL. 
trzymaj wzór zdró- | 


18. Za 7 
wych słów; 
dE | 
ala: Chrystusie Je- 
275 est W Ir yS k + 
która J 
zusie- 

14. 9 j aE: 
tawo przez Ducha atao, 
który w nas mieszka. 6,30. 

A ABY FA © ito. 
15. Wiész to, 14 mię odsta 
„ili wszyscy, którzy sa w 
AZYL, 


któreś odemnie 


z których Fygellus i 
Hermogenes. ry 
16. Niech da Pan milosier- 
dzie swoje Onezyfora domo- 
wi iż mię często ochłodziił, i 
1 C L 


lańcucha mego się nie wsty- | 


dził ; | 
17. Ale bedac w. Rzymie, 
bardzo mię skwapliwie szu- 
kał, i znalazł. 

15. Niech mu Pan da, aby 
malazi miłosierdzie Pana w 
ów dziéń. A ty dobrze wiósz, 
jak mi wiele usługiwał w 
Efezie. 


ROZDZIAŁ TI. 


l Statecznosé w rycerzu Chrześciańskim Za- 
leca; 11,2. TI. Biorąc przykład od żołni- 
ćrzów,8—5. III, I od oraczów, 6—14. IV. 
Napomina, żeby słowem prawdy dobrze 


PRZETOŻ ty, synu mój! 
zmacniaj się w łasce, 


która jest w Chrystusie Je- 
wsie ; | 


2. A to coś słyszał odemnie | 145 zaprze : 


at wielą świadkami, toż 
terz wier i 
nym ludziom, 


którzyby 4 . TERA 
szych wię a Hyun 


" £rz O ` : 
etożty tierp przygnie- 


„w wierze i w miłości, | 


trzeż * te dobre pod- | 
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cenie, jako dobry żołnićrz 
Jezusa Ch rystusa. 

4. Zaden który wojuje, 
| wikła się sprawami tego 
|ela, aby się temu, który 


nie 
Ży- 
go 


wybrał, podobał. 

5. A choćby sie tóż 
ubiegał o pierwszeństwo, nie 
jest uwieńczony, chyba że 
prawnie ubiegał się. 

6. Rolnik, który pracuje, 
musi najprzód być u i 
Kiem owoców. 

e Rozważ, co ja mowie, a 
Pan niech ci da we wszyst- 
kiém wyrozumienie. j 

8. Pamiętaj, iż Jezus Chry- 

stus który jest z nasienia 


kto 


uczestni- 


| Dawida, powstal z martwych 
według Ewangielij mojćj, 


_9. Dlaktórćj cierpię niedole, 
jak złoczyńca, aż do wie- 
zów ; ale słowo Boga nie jest 
zwiazane. ` 


10. Przetoż wszystko * zno- 
szę dla wybranych, aby i oni 
zbawienia dostąpili, które 
jest w Chrystusie Jezusie z 
chwała wieczna, | TBiens y3 

11. Wierna jest tamowa: al- 
bowiem jeśliśmy znim *umar- 
li, z nim tóż żyć będziemy. 

L 
4 Rzym. 6, 5, 8. r. $, 17. 


12. Jeśli cierpimy, z nim 
téż królować będziemy ; jeśli 
się go * zaprzemy, i on sie 


* Mat, 10, 33. Zuk. 9, 26. 

a 1 Jan. 2, 22. 

BJ eślimy niewierzymy on 

| wiernym * zostaje, i zaprzóć 
| się samego siebie nie może. 

| * Rzym. 3,3. r. 1, 20.. 

| 14. Te rzeczy przypominaj, 
| oświadczając przed obliczem 
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> ne pni 
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nna O 
zwą 


ZA kina 
egn 
mainin 


"rz 


Fejsón cez 


N 
| 


IDE TRY A ÓETZ 


> err A 


388 II. Do TyMoTrvsza, II. III. 
Pana, aby się niewdawali w | 22. „Chroń się tóż Pożądli. 
spory * około słów, bez ża- | wości młodzieńczych, a naślą. 
dnego pożytku, tylko ku | duj Sprawiedliwość, wiar 
zrujnowaniu słuchających. miłość, pokoj, z tymi + którzy, 
e ; Ti * Tyt. 3,9. wzywają Chrystusa z czyste 
15. Usiłuj abyś się okazał | gosserca. "1 Temu, u, a zaj i 
potwierdzonym od Boga, ro- 
botnikiem, któryby się nie 
zawstydził, dobrze rozbićra- 
jacym słowo prawdy. JESNWOKZERN 
"16. A światowe próżnomo- | 24. Ale sługa Pana nie po. 
wności * zaniechay ; albo- | winien spierać się lc ma 
wiem pomnażają się ku wię- | być łagodny dla wszystkich, 


23. Chroń się także gadek% 
głupich i nieumiejętnych 


wiedząc iż rodza sprzeczki. 


a ziarna 


Ź 5 AR * 1 Tym. 4, 7. * ) ie 
kszéj bezbożności, wytnie ” | zdatny do nauczanią, 

s zerająa | cierpliwy 1 Tym.3, 2, 

17. A słowa ich pożerają | AE 3 aa TAF ? 
jako piekielny ogień z któ- 49. DpokOjJNIE auczając 


rych jest * Hymeneusi Fi- tych, * którzy się sprzeczają, 
Ek ` *1Tym.1,». |aby im kiedy Bóg dał upa. 
eu Dy | * = = s my: 

5 ; | mietanie ku uznaniu prawd 
18. Którzy względem pa > BU 
wdy zboczyli, powiadając, że | o6, Aby wytrzeźwili się z 
zmartwychwstanie, Już prze- | sidła djabelskiego, od które- 
szło i obalają wiarę niektó- go pojmani sa ku czynieniu 
rych. 


woli jego. 
19. Pomimo to mocno 
ugruntowana jest podstawa ROZDZIAŁ III. 
B jac te utwierdzenie : I. Mówi o wielkićj ludzkićj nieżbożności cza 
AL maj 3 F h k £ ie 0: sów ostatnich, 1—4. II. Napomina Tymo= 
Zna Pan tyc tórzy HE JOSE teusza, aby się takich ludzi AŻ ke 
A NA 5 i 7 BĘ znać, że poszwankują, 9. IV. 
F niech . NIŻ GACIE. ro każdy NAPA tego, aby sie tego trzymał, 
niegodziwości, ktory mianuje czego się od niego nauczy4, 10—17. 
imac siena > po wiedz także, iż w osta- 
20. A w wielkiem domu teczne * dni nastana 
; ; i i A . Tym. 4,1. 
nie tylko są naczynia złote 1 czasy niebezpieczne. ‘pioi s3. 
sróbrne, ale tóż drewniane 1 
gliniane, a niektóre ku uczci- 


Judas. w.18. | A 
2. Albowiem będą ludzie 
wości, drugie zaś ku zelży- 
scj * al, 
WOŚCI. Rzym. 9, 21 


sami siebie miłujący, chciwi, 
chlubni, * pyszni, bluźniercy, 
= e . . . e- 
21. Jeśli więc kto samego | rodzicóm nieposłuszni, ni 
siebie oczyści od tych rzeczy, 030,81, 
| j i ilo- 
będzie naczyniem ku uczci- | 8. Bez przyrodzonćj md 
wości, poświęconóm i użyte- | ści, przymierza nietrzy 3, J i 
cznóm Panu, do wszelakiéj | cy, potwarcy, niepowstiig 


s ej +. * Rzym.l, 
wdzięczni, bezbożni, 
| i yrdzająac 
dobrćj sprawy zgotowanóm. |wi, okrutni, pogardzają 


JI. Do TYMOTEvSzZA, III. IY. 


y ch A 


i 
pryć M 
4. Zdraj 


)szę I 


esjęc: tych się ckan „| 
"g, Albowiem Z tych $ aa 
którzy się Radi rasą] 
į pojmane wiodą glupowate | 
kobiety grzéchamı obciążone, | 
które się uwodzą rozmaltą | 
lubieżnością. | RE 

7. Zawsze się ucząc, a mg- | 
dy do znajomości prawdy | 

iść nie mogąc. 
0 dE) Jannes i Jambres 
* odpór stawili Mojżeszowi, | 
taki ci odpierają się prawdy ; 
ludzie rozumu skażonego, 
potępieni z strony TA s 

9. Ale nie postapia dalćj ; 
albowiem szaleństwo ich jaw- 
ne będzie wszystkim, jako i | 
onych było. ! 

10. Aleś ty zupełnie uznał 
naukę moją, sposob życia, 
zamiar, wiare, długocierpli- 
wość, miłość i powolność. 

ll. Prześladowania, ucier- 
pienia, które mię spotkały * 
W Antyochyi, w Ikonium i 
Listrzech, jakie prześladowa- | 
ua znosiłem ; a ze wszystkich 
Wyswobodził mię Pan. 


. o. | Dzie;43,14,r.14,Y. 
12. Także i + 


WY. ) 
chcą zyscy, którzy 


Obry stusię 
wani będą 
15. Lecz 


* Dzie, 14, 22, 


źli ludzie i zwo- 


bogobojnie żyć w. 
Jezusie, prześla- 


} 
| 
i 
| 
I 
| 
| 
l 
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że od dzieciństwa 
znasz Pisma święte, które cie 
moga uczynić mądrym ku 
zbawieniu przez wiarę, która 
jest w Chrystusie Jezusie. 
16. Wszystko pismo od * 
oga jest natchnione, i po- 
żyteczne ku nauce, ku stro- 
fowaniu, ku naprawie, ku 


| ćwiczeniu, w nauce sprawie- 


dliwości. * 2 Piotr. 1, 21. 

17. Aby człowiek Boga był 
doskonały, ku wszelkićj spra- 
wie dobréj dostatecznie uz- 
dolniony. 


ROZDZIAŁ IV. 


ie Obowiazuje Tymoteusza do tego, aby pil- 
nie Ewangielia opowiadał, 1—5. íl. Dał 
mu znać o blizkićj śmierci swojćj, 6. TII. 
Ale tak, iż pewien był, że sie jako zwycie- 
zca do chwalebnćj korony spieszy, 7—29, ` 


Je tedy polecam tobie przed 

Bogiem i Panem Jezu- 
sem Chrystusem, który będzie 
sądzić żywych i umarłych, 
gdy okaże się w królestwie 
swojóm ; 

2. Opowiadaj słowo Boga, 
badź gotowy, w czas albo nie 
w czas, strofuj, grom, i na- 
pominaj ze wszelką cierpli- 
wością 1 nauka. 

3. Albowiem przyjdzie czas, 
gdy zdrowćj nauki nie będą 
cierpićć, ale według swoich 
pożądliwościzgromadzą sobie 


3890 
sami nauczycieli, 
świerzbiące uszy, 

4. A odwrócauszy od praw- 
dy, a ka baśniom je obrócą. 

5. Ale ty czuway na wszy- 
stko, cierp przesladowanie 
czyń prace  Ewangielisty, 


mając 


okaż twój dowód w zupełney | 


usłudze. 

6. Albowiem ja już jestem 
*gotów być ofiarowany, a czas 
oswobodzenia megonachodzi. 

* Filip. 2, 17. 2 Piotr. 1, 14. 

7. Jamwalczył dobrawalkę, 

jam wykonał mój bieg, * jam 

wiarę zachował: . "eo: 24,%h, 

8. Naprzyszłość zachowana 
mi jest korona * sprawiedli- 
wości, która mi da w on dzień 
Pan, sędzia sprawiedliwy, a 
nietylko mnie, ale i wszyst- 
kim tym co umiłowali też 
przyjście jego. * + Kor.'9, 25. 

9. Staraj się abyś do mnie 
przyszedł rychło. 

10. Gdyż Demas mię opu- 
ścił, umiłowawszy terazniej- 
szy świat, i odszedł do Tes- 
saloniki, Krescens do Galacyi, 
Tytus do Dalmacyi ; 

11. Sam tylko łukasz * ze 
mna jest. Marka ft wziąwszy, 
przywiedź z sobą; bo mi jest 
bardzo pożyteczny ku posłu- 

e. *Kol. 4, 14. t Kol. 4, 10. 
12. A Tychika posłałem * 

do Efezu. * Dzie. 20, 5. 

18. Okrycie, które zostawi- 
lem w Troas u Karpusa, gdy 
przyjdziesz, przynieś z sobą, 
1 księgi, zwłaszeza pargaminy. 


II. Do Tysorevsza, IV. 


14. Aleksander * 
|wiele mi złego 


wyrządził. 


| PP. sj | T 

niech mu Pan odda wedty, 
> 4 K y 

uczynków jego. “1 Tym.1,%,> 


15. Którego i ty się strzeż . 
albowiem wielki opór stawił 
słowóm naszym. 

16. W piórwszćj obronie 
mojćj żaden przy mnie nie 
ostał, ale mię wszyscy opu. 
ścili ; niech im to nie będzie 
przyczytano za winę. 

17. Ale Pan ze mnia stał ; 
umocnił mię, aby przezemnię 
zupełnie utwierdzone było 
nauczanie, a iżby je słyszeli 
wszyscy Poganie; i byłem 
wyrwany z paszczy lwa. 

18. A wyrwie mię Pan z 
każdego złego uczynku, i 
zachowa do królestwa swego 
niebieskiego; któremu chwa- 
ła na wieki wieków. Amen. 

19. Pozdrów Pryska i Ak- 
wilę, i dom*Onyzefora. “53” 

20. Erastus został w Ko- 
ryncie, a Trofima zostawiłem 
w Milecie chorego. 

21. Staraj się, abyś przy- 
szedł przed zimą.  Pozdra- 
wia cię Fubulus, i Pudens, 1 
Linus, i Klaudya, i bracia 
WSZYSCY. 

29. Pan Jezus Chrystus 
niech będzie z duchem * 
twoim.. Łaska Boga miec 


bedzie z wami. Amen. 
Š * Filem. W. + 


zymu do 


Ten list wtóry napisany jest Z R aż 
Tymoteusza, (który był postaniowiony pi i 
wszym Biskupem w Ffezie,) gdy RE 
powtóre był stawiony przed Cesarza Nerona- 


LIS 
DO 


ROZDZIAŁ i 

„kimi być Maja słudzy Boży, 1—9. 

Jemy, ue jakoby zamknąć usta prze- 
okazuje: J* LIL. Obyczaje Kreteń- 

rv. I Żydów, którzy 


, 10, 11. 
zer 12, 13> EE $ 
gzykóW 905» przedach świętobli- 


R RE 

AWEL, sługa 4 Boga i 
p Apostoł Jezusa Chrys- 
dlug wiary wybranych 
najomości prawdy, 
dług pobożności, 

* Rzym. 1, 1. 

o W nadziej żywota wie- 
mm ry obiecał przed 


tusa Wea 
Bożych, 12 
która jest we 


cznegO, któ 
CZASY RS? 
klamać nie może, a objawił w 
swych czasach, "© Tolas 1,26. > 
3' To Słowo swoje przez 
kazanie, które mi jest powie- 
mone według  rozrządze- 
nia Zbawicielanaszego Boga : 
4. Tytusowi, własnemu * 
synowi według spólnćj wiary, 
laska, t i pokój, od Boga 
Ojca, i Pana Jezusa Chrys- 
tusa, Zbawiciela naszego. 
Š *1Tym.1,2. t Rzym. 1, 7. . 
ó. Dla tegom cię zostawił 
w Krecie, abyś to, co tam 
tiedostawado porządku przy- 
prowadzil, i postanowił po 
miastach starszych jakom ci 
n byl zlecił, 
gapa „kto. jest * bez ma- 
ci wierna PARA sL dzie- 
*© majacy, nie obwi- 


zy * wiekuistymi Bóg, co | 


T ŚWIETEGO PAWŁA APOSTOŁA 
PY TUSA. 


nione w 
burżliwi. 
7. Albowiem Biskup musi 
być bez nagany, jako * sza- 
tarz Boga ; nie sam sobie sie 
podobający, nie gniówliwy, 
nie pijaniea wina, nie bitny, 
nie szukający zysku sprosne- 
go * I Kor.4, L 

8. Ale gościnny, dobre mi- 
łujący, rostropny, sprawie- 
dliwy, świętobliwy, powścia- 
gliwy, 

9. Trzymający się onćj wie- 
rnéj mowy, która jest według 
nauki, iżby téż mógł napo- 
minać nauką zdrowa, i tych 
którzy się sprzeciwiają prze- 
konywać. 

10. Albowiem wielu jest 
burżliwych, próżnomównych, 
i oszukujących się, a najwię- 


zbytku, albo nie 


*1 Tym.3, 2. 


| céj tych, którzy są z obrze- 


zania. 
11. Którym trzeba usta 
zamknąć, którzy całe domy 


| podwracają, ucząc eo nie po- 


trzebne dla zysku sprosnego. 
| 12. Powiedział niektóry z 
| nich, własny ich prorok: 
| Kreteńczycy zawsze sa kłam- 
cami, złymi bestyami, brzu- 
chami leniwymi. 

18. To świadectwo jest pra- 
wdziwe ; dla której przyczy- 


392 
ny ostrze je karz, aby mocni 
byli w wierze, | À | 

14. Nie zważając na Żydo- | 
skie, * baśnie i przykazań | 
łudzi, którzy sie odwracają, 
od prawdy. 


| 
+1 Tym. l, 4. T. 4,7. | 


Do Tyrvsa, II. 


mężom * swym poddane, gh 
słowo Boga nie było bluz. 
nione. * Etez. 5, gy, 
6. Młodzieńce także napo 
minaj, aby byli skromni. 
7. We wszystkićm samego 


2.5, 23, 


15. Czystym wszystko czy- | siebie * okazujac za wzór 


ste, * lecz pokalanym i nie- 
wiernym nie masz nie czyste- 
go, ale pokalany jest 1 umysł 
i sumienie ich. e 14/90: 

16. Wyznawają, że Boga 
znaja; ale uczynkami tego 
się zapićrają, będąc obrzydły- 
mi i nieposłusznymi, a do 
wszelkiego dobrego uczynku, 
potepieni. 


ROZDZIAŁ II. 


I. Pokazuje Tytuwsowi, do czego by starych | 


cbejćj płei,1—3. II. I młodych pań, 4,5. 
373. C£mmfodzieńców, 6—8. IV. I sług na- 
poru inać, a jako dobrym przykładem wszy- 
sikim świćcić miał, 9, 10. V. Summa 
€Chreśczaastwa naszego, 11—15. 


TY mów, to co przystoj 
zdrowej nauce : 

2. Aby starzy ludzie byli 
trzóświ, poważni, rostropni, 
zdrowi w wierze, w miłości, 
w cierpliwości. 

3. Także i stare niewiasty * 
niech chodzą w ubiorze | 
przynależnym, świętobliwo- 
Ści: mie fałsz zadajace, nie 
zniewolone przez wiele wina, 


poezeiwych rzeczy naucza- 
$ +1 Tym. 2,9. 


dobrych uczynków, nieskażo. 


ność, powagę, SZCZETOŚĆ. 
* 1 Tym. 4, 12. i P 
8. Słowo zdrowe, ; nie Ta. 
|ganione, aby ten, ktoby się 
| sprzeciwił, zawstydzić się 
| musial, nie mając nic, coby o 
nas miał złego mówić. 

3- Sług nauczaj, * aby byli 
| poddani panóm swoim, we 
wszystkićm się im podoba. 
| jac ; nie odpowiadajae ; 

* Efez. 6,5. Koloss. 3, 22. 1 Piotr. 2, 18, 

10. W niczem nie oszuki. 
wając, ale we wszystkićm 
wierność dobra okazując, aby 
naukę Boga naszego * Zba. 
| wiciela we wszystkićm zdo- 
bili. IEY O 

11. Albowiem okazała się 
łaska Boga przynoszaca zba- 
wienie wszystkim ludzióm, 

12. Owiczaca nas, abyśmy 
wyrzeklszy się bezbożności i 
światowych pożądliwości, 
trzeźwie, i sprawiedliwie 1 
pobożnie, żyli na tym Świecie, 

13. Oczekując tej * błogo- 
sławionćj nadziej, 1 objawie- 
nia chwały wielkiego Boga! 


Do Trruvsa, III. 


. . 4 = 7 
gorliwie naśladujący 
1a T-A z aki * Gal, 1, 4. Y. 2, 
go. a UCZYDKI* 20. t Błęż.2,19. , 
mów i napominaj, 1 
wszelką powaga; 
* toba nie 

* 1 Tym. 4, 12. 


PSE 
styofuj 
gtl ] / zaden 


a. 
JV> 3 
i ROZDZIAŁ ER osłu 
wszystkie o posłu- 
ecm, aby oT andia T 12a: II. 
hijes niawszy, 3—6. III. 
enie samćj łasce 
czy , IV. Ajeśliby kto 
Bożćj przy emu był odporny, takiego opu- 


APOMINAJ je, aby 
N zwierzchnościóm i i wła- 
„¿m poddanymi i postuszny- 
AL i aby do każdego 


rego uczynku gotowymi 
dobrego * fan: 12, P 15, 1. 


MY kogo nie lżyli, nie byli 
„adliwymi, ale układnymi, 
okazując wszelką skromność 
wszystkim ludzióm. 

9, Albowiem i myśmy byli 
*dawniej nierozsadni, uporni, 
błądzącymi, służąc pożądliwo- 
ściom 1 rozkoszom rozmai- 
tym, w złości i w zazdrości 
mieszkając, obrzydliwi, jedni 
drugich nienawidzac. "gy" 
4. Ale potóm gdy się oka- 
zada dobrotliwość i miłość ku 
ludziom, Boga naszego Zba- 
wiciela, 

5. Nie z uczynków sprawie- 
liwości, * któremyśmy uczy- 
mli, ale podług miłosierdzia 
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7. Abyśmy usprawiedliwie- 
| ni będąc łaska jego, stali sie 
dziedzicami według nadziej 
życia wiecznego. — 

8. Wiernać 
chcę, abyś ty to ciagle twier- 
dzi; aby ci co w 
uwierzyli starali się, zacho- 
wać dobre uczynki. 

9. Te rzeczy są dobre i lu- 
dziom pożyteczne ; lecz głu- 
pich * pytań, i rodopism, 
1 sporów, i swarów zakonnych 
unikaj; albowiem sa niepo- 
żyteczne1 próżne. 77m ronf 


to mowa. a 


Boga 


7. 2 Tym. 2, 23, 


10. Człowieka heretyka po 
*.> 2 . A 4 cj 
pierwszem 1 wtórem napo- 
mnieniu, odrzuć. 


11. Wiedząc iż takowy jest 


przewrotny i grzeszy, potę- 
piony sam przez siebie. 


do ciebie 


12. Gdy poślę 


Artemana albo Tychika, sta- 
raj się abyś do mnie przy- 
szedł do Nikopolis; bo tam 
postanowiłem zimować. 

"18. Zienasa nauczyciela pra- 
wa, i Apollosa * pilnie odpro- 
wadź, aby im na niczóm nie 


zbywało. 


* Dzie. 18, 24. 


14. A niech się uczą nasi 


w dobrych *uczynkachprzod- 


kować, gdzie tego potrzeba, 


żeby nie byli nieużyteczni. 
+1 Tym. 6, 18. 


15. Pozdrawiają cię wszy- 


Rh. 
H 
i 


U 
i 
| 4 
$ 
Í 
$ 
i 
4 


Jace; 4 
4. Aby młodew rozstropno- | Zbawiciela naszego Jezusa swego zbawił nas, przez omy- CY, którzy są ze 205) JE 
ści uczyły, aby były wstrze- | Chrystusa ; t Eip. 8,20; Ue todrodzenia i odnowienia drów tych co nan miłują x 
mięzliwe, kochające swoich | 14. Który dał samego siebie ucha więtego, 3319. 19. wierze. Łaska Boga niech 
mężów i dzieci, * za nas, aby nas wykupił 0 6. Którego wylał ać 26 będzie z wami wszystkimi. | 
ka A były roztropne, czyste, wszelkićj nieprawości, i OCZY” aleją przez Jezusa Chry- | TenlistdoTytusa, któryby! postanowiony 
omu pilnujące, dobrotliwe, | ścił sobie samemu lud szcz” susa, Zbawiciela naszego. j EW R mieni Ra. 


LIST ŚWIETEGO PAWŁA APOSTOŁA 
DO FILEMONA. 


ROZDZIAŁ JEDEN. 


I. O pewnćj sprawie mówiąc, od Boga, ja Za- | 


czyna, 1-7. II. A odsyłajac sługę, który 

był zbieża? odpina, za nim się przyczynia, 

i o dobrotliwości Chrześciańskićj piękne 

nauki podawa, 8—25. 

PAWEŁ, więzień Chrystu- 
sa, 1 Tymoteusz brat, 

Filemonowi miłemu a po- 

mocnikowi naszemu, 

2. I Afii miłój,i Archypo- 
wi, społecznemu naszemu bo- 
jownikowi, i koseiołowi który 
jest w domu twoim. 

O SĄ z Ps 

3. Laska wam * i pokój 
niech bedzie od Boga, Ojca 
naszego, 1 Pana Jezusa Chry- 
stusa. n 

4. Dziękuję * Bogu moje- 
mu, zawszewzmiankę czyniąc 


o tobie w modlitwach moich, 
* Efez. 1, 16. 1 Tess. 1,2. 2 Tess. 1,3. 


5. Słysząc o miłości * two- 
Jéj i o wierze, którą masz dla 


8. Przetoż choć mógłbym 
| mieć wiele smiałości w Chry 
stusie, abym ci rozkazał eo 
| należy ; 

| 9. Jednak dla miłości rą. 
| czéj proszę, takowym bedac 
jak Paweł stary, a teraz i 


więzień Jezusa * Chrystusa 
* 2 Tym.1,8, 


10. Proszę cię tedy za sy. 
nem moim * Onezymem, 
któregom spłodził + w wie- 
zach moich ; * E9. 49. +1 Kor. 4,15. 

11. Który tobie niegdyś był 
niepożyteczny, ale teraz to- 
bie i mnie bardzo pożyte- 
czny ; któregom odesłał. 

12. Przetoż go ty, jako wnę- 
trzności moje, przyjmij. 

18. Którego ja chciałbym 
przy sobie zatrzymać, aby * 
mi posługował zamiast ciebie 


w więzieniu dla Ewangielij. 
* Filip. 2, 50. , 


Pana Jezusa, idla wszystkich | 14. Ale bez * woli twojćj 


* Efez. 1, 15. Kol. 1, 4. 


Swietych ; 


nie chcę nie uczynić, aby do- 


6. Aby społeczność wiary | bry twój uczynek nie byľ 


twojćj, była skuteczna ku 
poznaniu wszystkiego dobre- 
go, które w was jest przez 
„Chrystusa Jezusa. 

7. Albowiem radość wielka 
mamy i pociechę z miłości 


twojćj, bracie, bo wnętrzności | 


świętych sa ożywione przez 
ciebie. 


jako z przymuszenia, ale z 
dobréj woli. "OPE 

15. Albowiem być może dla 
tego odłączył się był na 
chwilę od ciebie, abyś go na 
zawsze miał ; 

16. Już nie jako sługę, ale 
więcćj niż sługę, to jest bra- 


| ta milego, zwłaszcza mnie, 2 


Do FILEMONA, I. 


jako dal 
` „dlug Ć . 
w, pPrzetoż 
y SZA; prz 


iala 1 W Panu. 

maszli mię za 
varz yJnej 50 jako 

ton: i 

moe. . 
18. A Je 

wdził CIĘ; 


li w ezóm ukrzy- 
lub co winien, po- 
gż to na mój rachunek ; 

19. Ja Paweł pisałem to 

są reka, ja to wypłacę, że 

eri tle winieneś mi bo 
ANO siebie samego. 

20. Tak bracie, niech mam z 
ciebie radość w Panu, ochłodź 
ści moje w Panu. 


wnetrznos 
ol. Pewien będąc poslu- 


szeństwa twego, pisałem ci, 


. js Š a. AŻ , s 4 > j 
eko więcćj tobie 1 | wiedząc, że więcój, niż 
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l / mó- 
wię uczynisz. 
c r - PRE 
22. Zaraz mi tóż i gospodę 
zgotuj; albowióm spodzić- 


wam się, iż wam przez mo- 
dlitwy wasze dany wam bede 
23. Pozdrawiają cię * Epa- 
tras, spółwięzień mój w 
Chrystusie Jezusie, * Kot 1,7. 

24. Marek, Arystarchus, 
Demas i Lukasz, pomoeniey 
moi. 

25. Yaska Pana naszego 
Jezusa Chrystusa niech be- 
dzie z duchem waszym. 


Ten list do Filemona napisany jest z Rzymu 
przez Onezyma sługę. 


LIST ŚWIETEGO PAWŁA APOSTOŁA 
DO ZYDOW: 


ROZDZIAŁ I. 

'Ł Aby nauke Chrystusowe zalecił, najprzód 
o Osobie jego mówi, 1—5. II. A przekła- 
dajnc go nad Anioły, 4. III. Z różnych 
miejsc Pisma Ś, Bóstwajćgo dowodzi, 5—14- 


ROG, który rozmajtémi 

czasy i różnymi sposo- 
bami, przemawiał do ojców 
przez proroki ; 


2. Przy końcu dni ostatecz- | 


nych, mówił nam przez * 
Syna swego, którego posta- 
nowił dziedzcem f wszy- 
stkich rzeczy, przez którego 
i wieki uczynił. Ba © 
į Jan. 1, 3, 10. Koloss. 1, 16. 

e. Który będąc jasnością 
chwały i wyraźnym * podo- 
bieństwem jego I 
utrzymując wszystkie rzeczy 
slowem mocy swoj, gdy oczy- 
ścił, + przez samego siebie, 
nasze grzechy, usiadł na 


osoby, 1| 


| piórworodnegona okręg świą. 
ta, mówi : A niech * wszy. 
scy aniołowie Boga, uwiel. 
biają jogon ct ai Ps. 07, 7, 
| 7. A o aniołach mówi. 
| Który anioły swoje czyni * 
| duchami, a sługi swoje pło. 
| mieniem ognistym. **s1%,4, 
8. Ale do Syna mówi: Tron 
twój * o Boże! jest na 
wieki wieków; berło spra- 
wiedliwości jest berłem kró. 
lestwa twego. q7 14 pe 48] Kron. 
9. Tyś umiłował sprawiedli- 
wość, a nienawidziłeś nie- 
prawość, przeto Bóg, nawet 
twój Bóg pomazał cię oliwa 
radości nad twoje uczestniki. 
10. I Ty Panie, * na po- 
czątku założyłeś podstawe 
ziemi, a niebiosa są dziełem 
rak twoich. w" 


prawicy t Majestatu na wy- 
BOKOŚCI, ora eiu 7 

4. Stawszy się daleko zac- 
niejszym niż anioły ponieważ 
otrzymał przez dziedzictwo 
wyśmienitszeimie nad onych. 

5. Albowiem któremuż kiedy 


z aniołów rzekł: Tyś * jest je nie ustaną. 


Syn mój, jam cię dziś spło- 


11. One zginą a ty trwać 
będziesz; a wszystko jako 
szata zużyie się ; 

12. I jako odzienie zwiniesz 


je, i będą odmienione; ale 
ty * tenże jesteś, a lata two- 


* Mal. 3, 6. 


13. A do któregoż kiedy Z 


dził? I znowu: Ja mu będęt | aniołów rzekł: Siądź * na 
©jeem, a on mnie będzie | prawicy mojćj, aż ja położę 


S 9 *PS. 2,7. Dzie, 13, 33. Żyd. 5,5, 
k ACE E +2 Sam, 7, 14, 1 Kron. 52,10, 


nieprzyjaciół twoich podnóż- 


kiem nóg twoich? 
6. A znowu, gdy wprowadza | ma 12, 4, © 


» Pe. 110, i. 
Mat. 23, 44% 


| dni 


Do ZYbów, II. 


oni wszyscy nie | go, i postanowiłeś go 
a usługującymi, Uczynkami rąk twoich, 
sd du? ih posługę tym, co | 8. Tyś wszystko poddał pod 
ala dziesi zbawienia ? | nogi jego.* A. poddawszy 
| mu wszystko, nie nie zosta- 

ROZDZIAŁ ht: Ubi | wi, coby mu poddanego nie 
ae: O AE TA | było ; lecz teraz jeszcze nie 
gi | widzimy aby mu wszystko 
poddano było. 7,1404 

9. Ale my Jezusa widzimy, 
którego uczyniłeś na mała 
| chwile, niższym od aniołów, 
dlamęki śmierci,chwałaiczcia 
ukoronowanego, aby z łaski 
Boga za każdego człowieka 
śmierć skosztował. * FP. 25,9. 
10. Albowiem przystało 
temu, dla * którego jest 
wszystko, i przez którego 
jest wszystko, aby wiele sy- 
nów do chwały przywodzae, 
wodza * zbawienia ich przez 
cierpienia  doskonałymuczy- 
dna O PRE 
11. Bo zarówno ten który 
poświęca, i ci którzy sa po- 
święceni, z jednego sa wszy- 
scy, dla którćj przyczyny on 
nie wstydzi się, ich bracia 
nazywać, 

12. Mówiąc: Opowiem imię 
twoje bracióm * mojm w 
pośrzodku kościoła śpiewać 
będę twoją chwale. * 15:55. 
13.1 znów: Ja- w nim * 
ufać będę; i także Patrz! oto 
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( Czyż nad 


H 
HH 
m 
= 
ró 
» 


„twychwstał, 9, 10. 


„mar go pożytku naszego, 11—15. 


i 
„pawie ne 


jiane przez anioły, było 
trwale, A każde przestępstwo 
j nieposłuszeństwo wzięło 
sprawiedliwą zapłatę pomsty; 
s Jakże my ucieczemy, 
jeśli zaniedbamy tak wielkie 
„bawienie, które na sam 
przód było opowiadane przez 
Pana, a potwierdzone było 
nam od tych co go sły- 
szeli pk * Mar. 1, 85. 
4. Bóg tóż rowno poswiad- 
czał im, znamionami 1 cudami 
i rozlicznómi dziwami, i da- 
rami Ducha Swietego, według 
woli własnóy ? 

5 Albowiem nie aniołóm 
poddał świat przyszły, o któ- 
rym mówimy. 

6. A świadczył ktoś na nie- 
ttórém miejscu, mówiąc: 
(óż Jest * człowiek, iż nań 


<>)o<L von N 0 


) i dzieci, które mi dał $ 
RE albo syn czło- 2e k kc gh 3. Ps,18, 8. t Iza. 8,18. 
Ćczy, 14 g0 nawiedzasz ? 05: t Jan. 17, 6, 9. 


| Naa 108 14. Ponieważ tedy dziec 
z J uczyniłeś go, na mała 
t Użjszym od aniołów, 


“v1 czcią ukoronowałeś | 


AT 


uczestnikiem, aby prze 


k 
f 
| 
Í 
JI 


K 


współuczestnikami są ciała i 


krwi, i on także stał się ich 
* 
Z 


pn SE 


a, 


398 


miał władze śmierci, to jest 
. * Qzeasz. 18, 14. 
djabła, „TiJan.3,8. |. 
15. I oswobodzić tych, któ- 
rzy przez bojaźń śmierci byli 
przez ciąg całego życia pod- 
legli niewoli. 
16. Bo zaprawde, On nie 
wzjałnasię kształtaniołów ale 
rzyjał nasienie Abrahama. 
17. Przetoż we wszystkićm 
przynależało mu, stać się po- 
dobnym bracióm, aby był * 
miłosiernym 1 wiernym naj- 
wyższym Kapłanem w tym co 
należy się Bogu, na zmazanie 
grzechów ludzkich. {Zr 
18. Albowiem w tym co 
sam cierpiał, będąc kuszony, 
jest mocny, tych którzy sa 
w pokusach, ratować. 55% 
ROZDZIAŁ III. 


3, 

1. Mojżesz mniejszy od Chrystusa Pana, 
1—4. II. Tak jako mniejszy jest sługa od 
pana swego, 5,6. III. Upominania i po- 
gróżki z świadectwa Dawidowego,7. IV. 
Jeśliby kto odporaym był, 8—11. V. Albo 
ku posłuszeństwu leniwym, aby tego za- 
niecha?ł, 12—19. 


]pRZETOŻ, bracia święci,* 
uczęstnicy powołania 
niebieskiego, rozważcie + 
Apostoła i najwyższego Ka- 
płana wyznania naszego, 
Chrystusa Jezusa. ; zę; > 5: 
2. Który wierny jest temu, 
który go postanowił, jako i 
Mojżesz był * we wszystkim, 
domu jego. * « Moj. 12, 7. 


budownik domu, niżeli sam * 
dom. * Zach. 6, 18. 


Do Zypņpów, IIL. 


śmierć zniszczył t tego, który | 4. Bo każdy dom 


5. Albowiem tém większćj | kiedy nie było, w którym Z 
chwały ten nad Mojżesza | was, serce złe i niewierne, 
godzien, im większa cześć ma któreby odstępowało od Bo- 
ga żywego; 


Do Żybów, III. IV. 
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a TA bywa b 3 sich dziennie, póki SIĘ | 2. Albow iem j nam zwią- 
owany od kogo ; ale któr aro nazy Wd aby kto z was | stowana jest Ewancieliia 
wszystkie * rzeczy zkud O Jęż R. " zatwardzony oszu- | jako i onym ; ale im niba 
wał, jest Bóg. LOSY | e m grzóchu. żyd.10,%, - | użyteczne słowo, które sły 
5. A był tóż * Moize (HB vg Albowiem staliśmy się * | szeli, przeto iż nie było zła. 
wierny we wszystkim doni | l ostnikami Chrystusa, jeśli | czone z wiarą tych, któe 
jego, jako sługa, na + Pae A artek naszego zaufania | słyszeli. u 
dectwo tego, co potóm miało A do końca t só8 wór miE za- | 8. Albowiem wchodziemy 
być mówiono. pokaz. “howamy. jwn, >" CEE | do gdpocznienia, kieru 
6. Ale Chrystus jako Sy 15. Póki to jest rzeczone : | uwierzyli, jako powiedział : 
nad domem swoim panuse Dziś, * jeślibyście głos jego Przetożem przysiągł * w 
ktorego domem * my jestes. usłyszeli, nie zatwardzajcież | gniewie moim, że nie wni jda 
my, jeśli tylko tę peri sere waszych, jako s» onem | do i odpocznienia mojego ; 
ufność i tę chwałę nadziej rozdrażnieniu. Zaz VT | choć dokonane są dzieła Bo- 

niektórzy | 


16. Albowiem el 
al szawszy,rozdrażnihi Pana, 
ale nie wszyscy, którzy byli 
wyszli z Bgiptu przez Moj- 
ŻESZA. f 

17. Lecz na których on się 
gniówał przez cztćrdzieści 
lat? Czyż nie na tych którzy 
grzószyli, których trupy * 
poległy na puszezy? 

* 4 Moj. 14,87. r. 16, 40, 1 Kor, 10, 5. 

18. A którymże * przysiągł, 
żenie wejdą do odpocznienia 
jego? Czyż nie tym, którzy 
nieuwjerzyli ? A 
19. Tak więc widzimy, że 
oni nie mogli wnijść dla nie- 
dowiarstwa. 


ROZDZIAŁ IV. 


A groźby przydawa Żydom upominanie, 
V snadź jako ich ojcowie odpoeznienia 


aż do końca statecznie zacho. 
wamy. * 1 Piotr. a, 
„7. Przetoż jak (mówi Duch 
Swięty : Dziś, jeślibyście głos 
jego * usłyszeli, żyd 0h 

8. Nie zatwardzajcież serc 
waszych, jako * w rozdra- 
żnieniu, w dzień onego. po. 
kuszenia na puszczy, „żę: 

9. Grdzie mię kusili ojcowie 
wasi, i doświadczali mię, i 
widzieli sprawy moje przez 
cztćrdzieści lat. 

10. Dla tegom się rozgnić- 
wał na ten naród, i rzekłem: 
Ci zawsze błądzą sercem, a oni 
nie poznawają dróg moich. 

11. A przeto * przysią- 
głem j w gniewie moim, że 
nie wnijda do odpocznienia 


$ * J, przetoż przysiągłem,) zgotowanego nie utracili 1-— 
moj ego.) + 4 Moj. 14, 23. 5 Mój. 1,35. aby się o to, BGA RCIE A 0. ZE. RA 
Zyd. 4, 3,5. starali, ni3. go weszli, pilnie 


12. Baczcież, bracia, iżby 


Państwie Chry 


Bom 


stusowém, 14—16. 


. 


Wejścia do od 
Ne zdał s; 

SIę kto z was Ć 
"dostateczny 3 być 


13. Alenapominajcie jedni* 


LIL. A zatém mówi o ka- | Rp x 
| Jezus odpocznienie dał, nie 


vy e | 
LĄ się tedy, aby gdy | 
zamiedbawszy obietnice | 
pocznienia jego, | 


ga od założenia świata. 
ara (Ps.%,11. Żyd.3, It, 
4. Albowiem tak powiedział 
na jednóm miejscu o siód- 
mym dniu : I odpoczął Bóg* 


dnia siódmego od wszystkich 
| Spraw swoich. 


: 1 Moj. zm 
2 Moj. 20,11. 
z 2 = St. 
5. A tu znów: * że nie 


wnijdą doodpocznienia mego. 

6. Ponieważ tedy Ae 
wa, że niektórzy musza wejść 
w niego, a ci, którym pićr- 
wćj było opowiedziano, nie 
weszli dla niedowiarstwa, 

7. Znowu, naznaczył pewny 
dzień, mówiąc * przez Dawida 
Dziś po tak długim czasie 


| (jako było powiedziano :) 


Dziś, jeślibyście głos jego 


usłyszeli, nie zatwardzajcież 


serc waszych. SPR 95,7. Żyd. DWA 
6. Albowiem jeśliby im 


mówiłby potóm o inszym 
dniu. 

9. A tak zostaje jeszcze 
odpocznienie ludowi Boga. 
10. Albowiem ten który * 


400 Do Żypów, IV. V. 
ROZDZIAŁ, V. 


I. Najwyższego Kapłana urząd 


wszedł do odpocznienia swe- 
go, on także odpoczał od 


> 1-5 


g | > Go. Chrystus nam od Boga postapowi > u, 
Spraw własnych swoich, jako wyższym Kapłanem, 6. IN. Np: naj. 
; 5 Se è Objaw. 14, 13. mu właśnie należało, prawdzi, 1% 

i Bóg od swoich. '** wil, 7—14. reir 


11. Starajmyż się tedy, aby- 
śmy weszli do onego odpo- 
cznienia, żeby kto nie wpadł 
w tenże sam przykład niedo- 
wiarstwa. 

12. Boć żywe jest słowo 
Boga, 1 skuteczne, i ostrzej- 
sze nad wszelki * obusieczny 
miecz, i przenikajace aż do 

rozdzielenia na dwoje dusze 
i ducha, i stawów, i spików, 
irozeznawającemyśli i zamia- 
Ty serca. * [zaj. 49, 2. 
18. A nie masz żadnego * 
stworzenia, któreby nie było 
jawne przed obliczem jego; 
ale wszystkie rzeczy obna- 
żone są 1 odkryte oczom tego, 
z którym my mamy do czy- 

nienia. * Jer. 28, 23, 24, 

14. Przetoż majac najwyż- 
szego * Kapłana wielkiego, 
który przeniknął 4 niebiosa, 
Jezusa, Syna Boga, trzy- 
majmyż się tego t wyznania. 


s 


*Żyd.6,20. ŤŻyd.9, 24 tŻyd.8,1. 
15. Albowiem nie mamy 
najwyższego Kapłana, któ- 
ryby nie mógł * z nami 


JĄ LBOWIEM każdy na; 
| wyższy kapłan Z ludz; 
wzięty dla ludzi bywa postą. 
nowiony w. tych rzeczach 
które do Boga należą, to jest. 
aby mógł ofiarować dary : 
ofiary za grzóchy. 
2. Który może jako przy. 
stoi, litować się nad nieumie. 
jętnymi i błądzacymi bedac 
sam obłożony ułomnościami, 
8. A dla téj przyczyny po- 
winien tak jako za lud, tak i 
sam za siebie * ofiarować zą 
grzóchy. * 3 Moj. 16, 3, 4, 
4. A nikt sobie téj czci nie 
bierze, tylko ten, który jest 
powołany od Boga jako *i 
Aaron. 1 Keon aeii, 
5. Taki Chrystus nie uwiel- 
bił samego siebie, aby się 
stał najwyższym Kapłanem; 
ale ten, który mu rzekł: 
Ty jesteś Syn mój, * jam cię 
dziś spłodził, *75:*.7.% śra.1,%. 
6. Jako i na inszóm miejscu 
mówi: Tyś jest * Kapłanem 
na wieki, według porządku 


z » PO * „110, 4. 
współczućułomnośćinaszych, Melchysedeka. MUR 


lecz kuszonego we wszyst- 
kiém na podobieństwo nas, 
oprócz grzéchu.  *źya.2,18. 
16. Przystąpmyż tedy z 
ufnością do tronu laski, aby- 
smy dostapili miłosierdzia, 
1 łaskę znaleźli ku pomocy 
w czasie potrzeby, 


7. Który za dni ciała swego, 
gdy modlitwy i błagania Z 
wielkióm wołaniem i łzami 
ofiarował temu, który mógł 
go zachować od śmierci, 1 
był wysłuchany w czóm się 
obawial. p307 Meng 


8. A choć będące Synem, 


zlego. * Izaj. 7, 15, 16. 


Do ŻY Dów, VI. 401 


kje Z tego, co cierpiał, stusa, postępujcie w dosko- 
ZAB” posłuszeństwa. nałości, nie znowu zakłada- 
CRD A | ah K i 
; aC orunty skruchy Í 
szy doskonałym, 42. wieże ej Ba, > 
SZJ A 150 Z w martwyc dary 
zyna zbawienia | 73 "ATUWYCH, I wiary 
EEES a 2 w Boga, 
ystkim którzy AN 4 
J „Nauki chrztów i wkłaą- 
daniu rąk i wstania z mart- 
wych i sadu wiecznego. 
< . 2” gy 7 
3. A to uczynimy jeśli Bóg 


o, A zostaw 
tal się Prz” 
wieczneg0; WSZ 

słuchają ; 
g0 siu JĄ i 
10 Nazwany od Boga Ka 

gh any Ka 
Janem najwyższym wedlug 
p 1. 


dku Melchysedeka. 


` > , ozwoli * Dzie. 18,21. 1 Kor. 4, 19. 
porę którym wielebyśmy | POZWoli. 
En wieleDysm 7 . AC 

U. O dał AE „4. Albowiem * nie podobna 
mieli pe” AR Z wiedzac |JĘS* aby ci, którzy byli raz 
zy- do Wy: p. ż A BO zrozu. | PWIeCEMI, I skosztowali daru 

WAB ZNANA : 
repta are t E E Syna 1a o. niebieskiego, 1 uczestnikami 
mieniu. się stali Ducha więtego, 


12. Albowiem, wy którzy- * Mat. 12, 81, Żyd. 10, 26. ? Piotr. 2, 20, 
giewedług czasu zamiast być | 5. I skosztowali dobrego 
nauczycielami, wy, potrze- słowa Boga, 1 mocy przyszłe- 
bujecie, aby was znów uczo- go wieku, ; l 
no, które sę piérwsze początki | 6.. Gdyby odpadli, aby znów 
wyroczni Boga, i staliście byli odnowieni ku upamięta- 
się jako mléka potrzebujący, niu, ponieważ znowu krzyżu- 
a nie silnego pokarmu. ja Syna Boga, i jawnie g0 
13. Bo każdy, co się tylko sromoca. 
mlékiem karmi, ten nie jest 7, Albowiem ziemia, która 
bieglym w mowie sprawiedli- często na się przychodzący 
wości; (gdyż jest * niemów- | deszcz pije, i rodzi ziele uży- 
latkiem.) Za A ECZNE tym, którzy ją sprawu- 
14. Aleć doskonałym należy |Ja, bierze błogosławieństwo 
ilny pokarm, to jest tym, | gd Boga; 
którzy przez przyzwyczajenie | 8. Lecz ta która przynosi 
mają zmysły „wyćwiczone * | cjernie i osty, odrzucona jest 
ku rozeznaniu dobrego i |; * blizka przeklęstwa, której 
| koniec jest na spalenie. sy 5%. 
ROZDZIAŁ VI. | 9. A wszakże, A a zak 
Duchowne lenistwo Żydów strofuje, 1—3. ADP g WAS gaS CPSZe50 
Bi opowie odstĘpjącym od prawdy | 1 zbawienia bliższego, chociaż 
ść] upomina, 7—19, IV. TADA tak mówimy. 
słowi, 1 *z9POmina, 13—16. V. Wiar viem nie jest Bóg 
KĘ Bożóm polegającą, 17, 18. VE Do 10. Albowiem AIM CE 
W zyrównywa, 10, 20. niesprawiedliwy, aby zapa- 
zaniechawszy | miętał pracy waszój i praco- 
Poczatek nauki Chry- | witćj miłości, którąście oka- 


d 


402 


Do Źybów, VI. VII. 


zali kuimieniowi jego,gdyście | twicę duszy, i bespieczn: ; 


służyli świętym i jeszcze słu- 
życie. 

11. A żadamy, aby każdy z 
was toż staranie okazywał, 
ku nabyciu zupełnój nadziej 
aż do końca, 

12. Abyście nie byli leniwi, 
ale nasladowcami tych, któ- 
rzy przez wiarę i cierpliwość 
odziedziczaja obietnicę. 

3. Albowiem Bóg obietni- 
ce czyniac Abrahamowi, gdy 
nie miał przez kogo większego 
przysiadz, przysiagł * przez 
siebie samego, 465,6 Zuki 78. 

14. Mówiac: Zaprawde bło- 
gosławiac błogosławić ci 


będę, i rozmnażając rozmno- 
*1 Moj. 12, 3. r.17,4. r. 22,17. 


żę cie. 
15. A tak długo cierpliwie 
czekawszy, dostąpił obie- 
tnicy. 


16. Gdyż ludzie w prawdzie 
przez większego przysięgają, 
a przysięga, która się dzieje 
ku potwierdzeniu, jest mię- 
dzy nimi końcem wszystkich 
sporów. 

17. Dla tego tóż Bóg chcące 
obficiej okazać dziedzicom 
obietnicynieodmienność rady 
swojćj, zabwierdził to * przy- 
sięga, *1 Moj. 22, 17. 

18. Abyśmy przez dwie 
rzeczy nieodmienne, (w któ- 
rych nie można, aby Bóg 
klamał,) mocne pociechę mie- 
l, my, którzyśmy uciekli 
ku schwyceniu wystawionój 
nadziej, 

19. Która mamy jako ko- 


pewną, i wchodzacą 
natrz w zasłonę, 

20. Gdzie przewodnik dla 
nas wszedł Jezus, stawszy gi 
według porządku Melchyge. 
deka Najwyższym Kapłanem 
na wieki. 


ROZDZIA” VII. 


I. Co potrzeba uważać w Melchysedeku 1 
14. IL. W czćm mu podobny jest Chrystus 
15—19. IJI. Czemu Zakon Ewangielij sa 
pować ma, 20—28. © 


LBOWIEM ten * Mel. 
chysedek był Król Sa. 

lem. Kapłan Boga Najwyż. 

szego, który zaszedł drogę 

Abrahamowi, gdy się wracał 

od porażki Królów, i błogo. 
sławił mu. * 1 Moj. 14, I8. 

2. Któremu i dziesięciny ze 
wszystkiego udzielił Abra- 
ham ; który najprzód wykła- 
da się Król sprawiedliwości, 
potém tóż Król Salem, co 
jest, Król pokoju. 

3. Bez ojca, bez matki, bez 
rodu, bez początku dni, ani 
końca żywota nie mając, ale 
przypodobany Synowi Boga, 
trwa Kapłanem na wieki. 

4. Rozwazcież tedy, jako 
wielki ten był, któremu dzie- 
sięcine z łupów dał Abraham 
Patryarcha. , 

5. A ci, którzy są z synów 
Lewi, * urząd kapłański 
przyjmujący, rozkazanie ma- 
ja, aby brali dziesięcmę 0 
ludu według zakonu, to jest, 
od braci swych choć wyszli 7 


E *4M je 18, 21. 
biódr Abrahama. "5Moj: 18,1, 


aż wew, 


6. Ale ten, którego ród De 


Do ŻY Dów, VII. 


„at poczytany ary ray 
Je): cinę * WzIą4 0d Abra- 
pe Są temu, który miał 
tp icę błogosławił. "rę dł: 
obie bez żadnej sprzeczki 
„niejszy 0d olo ia bło- 
goslawiony | cinv bi 
ZM U dziesięciny iora 
+ którzy umierają ; tam 
którym świadczono, 


K 


judzie, 
ZAŚ on, O 
WA iż tak rzekę, i sam 
Lewi, który dziesięciny po- 
bierał, dał W Abrahamie dzie- 
giecinę. ; 
10. Albowiem jeszcze był w 
biodrach ojcowskich, gdy 
spotkal jego Melchysedek. 
11. Lecz jeśli byłaby do- 
skonałość przez kapłaństwo 
Lewitskie, (gdyż przez nie 
zakon lud otrzymał,) jakaż 
tego jeszcze była potrzeba,aby 
inszy Kapłan według porzą- 
dku Melchysedesa powstał, 
anie był * według porzadku 
Aaronowego mianowany ? 
* Zyd. 5, 10. 

12. A ponieważ kapłaństwo 
jest zmienione, musi tóż i 
zakon zmieniony być. 

18. Bo Ten, o którym się 
to mówi, imszego jest poko- 
lenia, z którego żaden nie 
pilnuje ołtarza. 
si Albowiem jawna jest, 
z pokolenia Juda * wyszedł 
Am nasz, o któróm, pokole- 


Mu ni , 
o Z strony kapłaństwa 


ue mówił M 


7 * 1 Moj. 49,8, 
1; ją c 1 Mat 
10 e a 356. Objaw.5,5. 
b obficie e x 
z tego ; J to jeszcze i 


jawna jest, iż powstał 


4038 
| mszy Kapłan według porzą- 
tdku M elchysedeka, A 

16. Który się stał nie wed- 


ług zakonu przykazania, cie- 
lesnego, ale według r 
żyela nieskończonego. 

17. Albowiem tak świadczy: 
Tyś jest* Kapłanem na wieki 
według porządku Melchyge- 
deka. * Ps. 110, 4. Żyd. 5, 6. 
18. Bo się stało * skasowa- 
nie onego przeszłego przyka- 
zania dla słabości jego i nie- 
pożytku. * Gal. 4,9, 
19. Gdyż zakon nie dosko- 
nałym nie uczynił, ale to, 
wprowadzenie lepszój nadziei 
uczyniło, przez która * się 
przybliżamy do Boga, * Efez. 
20. A to też nie bez przy- 
Sięgi (on został mianowany 
kapłanem : 

21. Gdyż tamci bez przy- 
sięgi kapłanami zostawali, 
a ten z przysięga przez tego, 
który rzeki do niego: Przy 
siągł * Pan, a nie będzie 
tego żałował: Tyś jest Ka- 
płanem na wieki według 
porządku Melchisedeka.) 

* PS. 110,4. 

22. Tym więcey J ezus stał 
się * zaręczeniem lepszego 
przymierza. KS cj 
23. A onych wiele bywało 
kapłanów dla tego, iż im 
śmierć nie dopuściła, zawsze 
trwać. 

24. Ale ten, ponieważ na 
wieki zostawa, wieczne ma 
Kapłaństwo,* ięge Kapianstyte) 

25. Przetoż w zupełności 


mocy 


ESY 


"R 


to uk AE 
$ ~ z 


E 


4 EE 


zbawić może te, którzy prze- 
zeń przystępują do Boga, 
zawsze żyjac, aby się * przy- 
czyniał za nimi. E 1, 2: 
26. Takiego * zaiste przy- 
stalo nam mićć Najwyższego 
Kapłana, świetego, niewinne- 
go, niepokalanego, odłaczo- 
nego tod grzószników, i któ- 
_ rybystał wyższy nad niebiosa; 
* Zyd. 4, 14, 15. t 1 Piotr. 2, 22. 
27. Któryby nie potrzebo- 
wał na każdy * dzień, jak 
tamci wyżsi kapłani, pierwój 
za grzechy własne ofiary 
sprawować, a potém za lu- 
dzkie; bo to uczyni, raz 
za wszystkich, samego siebie 
ofiarowawszy. “Aya; g T 10,6. 
28. Albowiem zakon, czynił 
ludzi * mających ułomności 
wyższemi kapłanami ; ale sło- 
wo przysięgi, które się stało 
pozakonie, postanowiłotakże 
Syna t który jest poświęcony 
na wieki, * 250.5 1,2. t Żyd. 2,10. r.6,9. 


ROZDZIAŁ VIII. 


I. Aby tém pewnićj zniesienia ceremonij 
iZokoanych dowiódł, 1—4. Il. Przypomina 
że. dla tego były postanowione, aby nie 

. bieskiemu przybytkowi służyły,5—7. III 
Z Jeremiasza, 8,12, IV. Pokazuje, że Sta- 
ry Testament poprawy potrzebował, 13, 


SUMA tego, cośmy 
mówili ta jest: My ma- 


my takiego najwyższego Ka- 


płama, który usiadł * na 
prawicy tronu. Majestatu na 
niebiosach; "Max 16,19. Żyd. 1, 3. 
2. Minister świątyni, i 
prawdziwego przybytku, któ- 
ry Pan utkwił, a nie człowiek. 
3. Albowiem każdy naj wyż- 
szy kapłan jest postanowiony ! 


Do Žypów, VIII. 


aby ofiarował dary i ofa. 
zkąd potrzeba e. Ea S 


ten miał, coby ofiarował. ` 


4. Bo gdyby był n 


a ziemi 


inie byłby kapłanem, pókiby 
| zostawali oni kapłani, któr 
| według zakonu dary ofiaru;. 


ua 
; 5. Którzy służą jako wzad 
1 clenie rzeczy niebieskich 
jak Mojżeszowi od Bogą 
powiedziano było, gdy miał 
dokończyć przybytku: Pą. 
trzaj że, (mówi,) abyś + uczy. 
nił wszystko według kształty, 


który tobie okazanyna górze 
*'Kol. 2,17. t2 Moj. 25,40. Dzie. 7, 44, 


6. Ale teraz nasz Kaplan 
tym zacniejsze posrednictwo 
otrzymał, przez które więcej 
jest pośrzednikiem lepszego 
* przymierza, które lepszćmi 
obietnicami zostało utwier- 
dzone. * Żyd. 9, 15, 


7. Bo gdyby ono pićrwsze 
© A 
było bez przygany, tedyćby 
wtóremu nie szukano miejsca. 
8. Albowiem ganiąc je, * 
mówi: Oto, dni przychodzą, 
mówi Pan, gdy uczynię z do- 
mem Izraela i z domem Juda 
r. 81, 3. ©. 52, 


. >* 
rzymierze nowe, z, Rzy. 11, 7. 
Żyd. 10, 16. 


9. Nie według przymierza, 
* którem uczynił z ojcami 
ich w dzień, kiedym je ujął 
za rękę, abym ich wywiódł Z 
ziemi Kgipskićj ; albowiem 
oni nie wytrwali w przymie- 
rzu mojóm, a Jam ich zanie: 
chal, mówi Pan.  *23%%% 

10. Przetoż toć jest przy” 
mierze, * które postanowić 


> 


Do Żypów, IX. 


Tzraela po tych 


| 


udet 3 a nb 
pi: o bedzie uczył żaden 
LL. ego, i żaden bra- 


pedą Zn 


n Bo miłościwy będę nie- 
rawościóm ich, a grzóchów 
ch i bezprawia ich nie wspo- 
, więcćj. 

mioł, dni: Noto 
przymierze, On pierwsze 
uczynił starym, a to co bu- 
twieje ; i starzeje się, gotowe 
jest do zniszczenia. 


ROZDZIAŁ IX. 


L Postanowienie przybytku, 1—9. II. 1 
obrzędy Zakonne do prawdy w Chrystusie 
okazamćj stosujące, 10—14. III. Zamyka, iż 
nam więcćj żadnego inszego Kapłana nie 
potrzeba, 15—28. IV. Gdyż sam Chrystus 
wNowym Testamencie ten urząd wyko- 
nywa, 24—28. 

MIAŁO też i * pićrwsze 
„ no przymierze, ustawy 
okolo służby Boga, i światy- 

lie ziemskie. *2 Moj. 25, 8. 
2. Albowiem sprawiony * 


b, przybytek; pićrwszy, w 
(AR był świecznik, i stół, i 
po ladne aR chleby, który 


A) A la, * 2 Moj 
Wang świątynią, "8. Palio, ds ię 
Za a by: 


i dru 

Praybrtek Sa zasłoną był 
A , który zwano * 
st Najświętszą, *? Moj. 2, 33. 


` ajae złotą kadzièlnicę, 


Prawa | 


[ 
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1 arkę * przymierza zewsząd 
złotem powleczona, w któréj 
było jj wiadro złote, mające 
w sobie manne, i łaska Aarto- 
na, która była zakwitn: 
+ tablice przymierza. ` 


32 y 
C4Ą, A 
* 2 Moj. 25, 10. + 2 Moj. 16,33 4.Moj.z7 

15 Moj. 10, 1. I Król. $, 9: » KORE. a> 


5. A nad arką byli * Che- 
rubinowie chwały, którzy 
zacieniali tron litości, o któ. 
rych rzeczach teraz nie po- 
trzeba mówić szczegółowie. 

* 2 Moj. 15, 18, 

6. A to gdy tak bylo przy- 
gotowane, do  piórwszezo 
przybytku ciągle * i kapłani, 
w chodzili, służbę Boga spra- 
wujac ; * 4 Moj. 18, 3. SZYC. 


7. Ale do drugiego raz * w 


rok sam najwyższy kapłan, 
nie bez krwi, która ofiaruje 


sam za t siebie i za ludzkie 
niewiadomości. *3719i-,%, 1. 3 Moj, 
8. Przez co oznajmuie Duch 
swięty, iż * jeszcze nie była 
objawiona droga do przenaj- 
świętszego, póki jeszcze 
trwał pićrwszy EO 
9. Który był wzorem na 
czas obecny w tedy, wedle 
którego dary i ofiary sa ofia- 
rowane, które nie mogą w 
sumieniu doskonałym *uczy- 
nić tego, co służbę Boga 
sprawuj e; + Żyd. 7, w. r. 10, 1, 4. 
10. Którego trwanie było, 
tylko w pokarmach, + w na- 
pojach, i w różnych omywa- 
niach, w ustawach ceremonij 
włożonych aż do czasu re- 
formacyi. 
11. AleChrystusprzyszedi- 


Do Źwybów, 1X. 


Do ZŹypDów, X. 
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SZY, Najwyższy Kapłan | ment bez krwi nie był e" świata : lecz teraz wania * nie chciałeś, aleś mi 
»rzyszłych dóbr, przez wie- | twierdzony. po. | pale ończeniu wieków | ciało przyspogobił, * ?».«,7.s. 
AZ K| 18. Alkówi a prz „omy został, aby | 6: Ćatopaletiia 4 
kszy 1 doskonalszy przybytek, > owiem gdy * M +] objawiony . został, aby . Całopalenia i ofiary za 
nie ręką zbudowany, to jest, |żesz wszystko przykazani | ge „ićgrzóch, i przez ofiaro- grzóchy nie upodobały się 
o tei struktury: SSSL. | według zakonu wije | zglac” oo siebie. iog | tobie. 
nie tej stru y; 8 „Opowiedział | anie same8 > 7 J 
>, 2 b . € i [ . 4 3 : . 
12. Ani przez krew kozłów całemu ludowi, Wziąwsz, | Wy 4 jako postanowiono . Jam tedy rzekł: Oto idę, 
AEA e | krew cielców i | COYS ZV li % nz ŚĆ . T E 
i cieleów, ale przez własną * krew cielców i kozłów z wę “jom, TaZ rurze a a e początku ksiegi napisano 
Lnow swoje. wszedł raz do | da i z wełna szarłatow, : U y 72 Mos 5 119,20. Pa. 7,9. o mnie,) abym czynił o 
rew SWOJ , C re ów a 1 Z ¿m | saC ; 14, 18 X żę B 4 i a 3 ; 
przenajświętszego, otrzyma- hyzopem, i same ksiegi i lud g To także mary oże ! wolą twoje. "34.5, «6. 
wszy dla nas wieczne odku- wszystek pokropiął, *? Moj. zg, „ bedac ofiarowany dla | 8. Powiedziawszy wyżćj : 
aj “Zya. 10,12... | 20. Mówiąc: To jest * kreg | n a grzechów dla wie- | Ofiary, i ofiarowań i całopa- 
G i 7d SIC 


13. Albowiem jeśli krew 
wołów * i kozłów, i popiół 
jałowicy pokrapiając spluga- 
wione, poświęca ku oczy- 
szczeniu cielesnemu : “iag 
14. Jakoż daleko więcćj * 
krew Chrystusa, który przez 
Ducha wiecznego, samego 
siebie ofiarował niepokalany 
Bogu, oczyści sumienie nasze 
od uczynków martwych do 
służenia Bogu ł żywemu ? 
saa: 1, 19. 1 Jan.1,7. t Łuk. 1, 74. Rzym. 
15. I dlatego On jest Nowe- 
go Testamentu pośrednikiem, 
aby, za pomoca * śmierci na 
odkupienie występków, pod 
piórwszym testamentem, ci, 
którzy sa powołani, mogli 
otrzymać obietnicę, wieczne- 


testamentu, który wam Róż 
przykazał. 
21. Do tego i przybytek; 
wszystkie naczynia do służby 
Boga należace, krwia także * 
p okropił. 2 Mola; 8 3 Moj, 16, 14, 
22. A niemal wszystko wed. 
ług zakonu * krwią Oczy. 
szczone bywa, a bez przelania 
krwi nie ma odpuszczenia 
grzóchów. eMo 
28. A tak potrzeba było, 
aby podobieństwa tych rze- 
czy, w niebiosach, tómi były 
oczyszczone, a same rzeczy 
niebieskie lepszemi ofiarami, 
niżeli te. 
24. Albowiem Chrystus nie 
wszedł do przenajświętszej 
rękoma uczynionćj, które sa 


* 2 Moj. 24, aS 


go dziedzictwa. * Rzym. 5,6. 


wizerunkiem _ prawdziwćj; 
ale do samego nieba, * aby 


16. Albowiem gdzie jest 
testament, potrzeba, ab 
śmierć nastąpiła tego, który 
czyni testament. 

17. Bo testament * tych, 
którzy zmarli, ważny jest : 
maczej nie ma żadnej ważno- 
sel dopóki testator żyie. 

* Gal. 8, 15. 


18. Zkąd ani pićrwszy testa- 


świątyni co rok 
cudzą ; 


| był eżęstokroć cierpićć 0 


się teraz wstawiał przed obli- 
eznościa Boga za nami: * g4." 

25. A nie żebyczesto ofiaro- 
wał samego siebie, jako naj- 
wyższy * kapłan wchodząc do 
i ze krwią 
= 2 Moj. 30, 10-. 


musiałby 


26. Bo inaczćj 


Ta e: 
si okaże się bez g 
na zbawienie. 
drug! Ur 4/4 Piotr. 3, 18. t Filip. 3, 20. 


ROZDZIAŁ X. 


onałość oftar Zakonnych, iż na 


9. Tedym rzekł: Oto idę, 


M powtarzane były, 1—4. 11. SO abym czynił, (0) Boże ! wola 

-ą ofiara jedyna, Wieczna, >». . ZADEN EO py 
SORO 61 6a świadectwo, 6—28. IV. tw oję , On Źniosł precz pié- 
Dam ba tym, którzyby Chrystuso- 


V. Cierpliwość, | o E aby wtóre postanowi. 
| 10. Przez którę wolę jeste- 
śmy poświęceni przez ofiarę 
ciała Jezusa Chrystusa raz 
uczynioną za wszystkich. 

11. A każdy kapłan stoiący 
dzieńnie, posługując i jedna- 
kie ofiary częstokroć ofiaru- 
jąc, które nigdy grzóchów 
| zgładzić nie moga. 

12. Lecz ten jedne ofiarę 
ofiarowawszy za grzóchy, na 
wieki usiadł * na prawicy 
Boga ; * Mar. 16, 19. Dzie. 2, 33. Żyd. 1,3. 

18. Zkąd naprzyszłość ocze- 
kując, aby * nieprzyjaciele 
jego podnóżkiem nóg jego 
byli uczynieni. * Ps. 110, 1. Żyd. 1,3. 
14. Albowiem jedną ofiarą 
oskonałymi uczynił na wie- 
ki tych co Są poświęceni. 

5 * 8 Moj. 16, 14. 15. A świadczy ci to > 
„». Przetoż przychodzacć na | sam Duch Swięty ; albowiem 
Wiat, rzekł : Ofiary i ofiaro- powiedziawszy pierwej : 


dry 

Surowa groz ym, Kto 

wa łaskę odrzucili, 29—35. 

wa. VI. Z wiary pochodząca zalecona- 
a] Q 2 . 


ĄUBOWIEM zakon. maj ac 
* cień przyszłych dóbr, 
a nie sam obraz rzeczy, Je- 
dnakimiż ofiarami, które na 
każdy rok ustawicznie ofia- 
mja, nigdy nie mógłby tych, 
którzy do nich przystępują, 
doskonałymi uczynić. sy 4; 
2. Bo inaczćj nie przesta- 
lyby być ofiarowane, dla tego 
że ci uwielbiający Boga, raz 
oczyszczeni nie czuli by się 
więcej winnymi grzóchu. 
s Ale przy tych ofiarach, 
neje się przypomnienie 
stzechów, na każdy rok. 
A. Gdyż nie podobieństwem q 
iaig prov > wolów 5 
ów miala głądzić grzóchy. 


405 
16. Toć jest 


po onych dniach, mówi Pan 


* Jer. 31, 33. Rzym. 11, 27. 


piszę je, Żyd. 8, 8, 10. 


[s 
* Jer. 31, 34. 


tać więcćj ; 


nie ma za grzóch. 


*1 Jan 2,28, t Rzym. 5, 2. 


ZUSA, 
i 20. Przez nowa i 


ciało swoje. 

21. I mając * kapłana wiel- 

kiego nad domem Boga ; 

* Żyd. 4, 14, 16. 

22. Przystąpmy z*prawdzi. 
| wem sercem blisko, w upe- 
wnieniu wiary, mając } oczy- 
szczone serca od sumienia 


* Efez. 3, 12. Żyd, 4, 16, 
złe 20, t Żyd. 13, 18. 


' 28. I * omyte ciało woda 
| czystą, trzymajmy wyznanie 
| nadziej niechwiejąc się; (boć 
wierny jest ten, który obie- 

cal ;) * Ezech, 36, 25. 
24. I rozważajmy, jedni 
drugim, ku * pobudzaniu do 
milości i do dobrych uczyn- 

: ków, * Jan. 13, 34. 
25. Nie opuszczając społe- 
cznego zgromadzenia nasze- 
80, jako niektórzy obyczaj 
mają, ale napominając jedni | 
rugich, a to tém więcój, że | 


Prawa moje w serca ich, 
włożę, a w ich umysłach za- 


17. A * grzéchów ich i nie- 
prawości ich, nie będę pamie- 


18. A gdzieć jest odpuszcze- 
nie ich, jużci więcćj ofiary 


|| 19. Majac tedy, bracia! * 
U wolność, + wnijécia do prze- 
| | nayświędszej przez krew Je- 


żywą, 
droge, która: nam uświęcił 
przez zasłonę, to jest przez 


Do ŹyDów, X. 
przymierze, | widzicie, on 
które * postanowię z nimi | ża się. . 


dzień * 


Brzydj, 

Aans . L Tan'g b 

:| 26. Albowiem jeślibyę : 
dobrowolnie 4, US 


ST STzeszyjj 

wzięciu uznania prawdy i 
pozostaje więcej ofiary 
grzéchy, * 4 Moj, jA 
27. Ale straszliwe * i 
oczekiwanie sadu, i 
ognia, który pozrzéć ma prze 
ciwniki. * Ezech, 3gs 
28. Ten co odrzucił zal 
Mojżesza, bez miłosierdzia za 
świadectwem + dwuch albo 
trzech $ umarł. + Ais 3. 
8,17. 2 Kor. 18,1. $3 Moj.19,5. > 16. Jan. 
; O! Jakże STOŻszego * ką. 
rania, mniemacie, godzien 
zostaje ten, ktoby Syna Bo. 
| ga podeptał, i krew + przy. 
| merza, przez którą był po- 
święcony, poczytał pokale- 
niem, i Ducha łaski zelżył? 

* Żyd. 12, 25, T1 Kor. 11, %. 
80. Albowiem znamy tego, 
który powiedział : Moja jest 
* pomsta, ja oddam, mówi 
Pan; i znów : Pan sadzić ł 

będzie lud swój. FB MOPS: 
81. Straszliwa to rzecz jest, 
wpaść w ręce Boga żywego. 
82. Ale przypomnijcie dni 
pićrwsze, w których bedac 
oświeceni, znosiliście wielki 
bój * utrapienia, = =" Ganei 
38. Częścią ; gdyście byli 
uraganiem i utrapieniem na* 
podziw wystawieni, a częścią 
téż gdyście się stali uczestni- 
kami tych, z którymi się tak 

obchodzono. "SEZON 
34. Albowiem wy i z więzie- 


po 
na 


p ewne 
zapalenie 


On * 


| 


nia mego ze mną utrapieni 


i 
— 4 
c a ZE A Z PARA 
SE 


Do ZYDów, IX. 


409 
x | Ś 1 y a- wW : - > í p < 1.7 
„mah majętno: Cl y NSM boga ; tak iż rzeczy, 
pi P jeliście T Z rado- | które są widzialne, nie byy 
szyć! i dzac że macie W 80- Uczy nione z rzeczy Jawnych, 
cip, WIE, $ lepszą rzeczywi- (ale z niczego.) "| M0j.1,1, Fan, 
Be R add d “ +1 Tess. 2, 14. j Tiawa A +|-- s» ` 
pie i niebie. +bzie.ż,a. | 4. Wiarą doskonalszą ofiare 
stość + A 1 ae odrzucajcie ofiarował * Abel Boon niżeli 
ZAP e E OZAABA 12 TrZUca|c1ie r_e j s B= MAŁEJ 
p 0, „ętoż nie odrzucajcie | Kajin ; przez która świadecty A 
35. „aszój, która ma| , RÓG hide. 
S em WASZEJ, ; otrzymał, że był spraw; dl; 
ufność | gate nadgrody. no Baa wi A APERIGON 
„ka zapłatę nat liwości | WJ» Bóg swiadectwo dał o 
jesą si r ŚCI | © | 
hę Albowiem Cierp. --1, | darach jego, a przez te bedac 
90. trzeba, abyście wola JÈ eaae 
Z (6) s 


| zmarły t jeszcze mówi. 
* 1 Moj, 4, 4. tŻyd. 19, %4. 


5. Wiara Enoch * bvł prze- 


wam potr 


ac. wy otrzymali 
Boga czy mae, WJ ay 


| 


A ay e | 

IZ jeszeze cokolwiek | niesiony, aby nie ogladal 
9 a „USE 7 | 220 W ERACI ao 
A O to ten, który ma | Smierci, 1 nie był znaleziony. 
duże], * . } 


ee, przyjdzie, a nie ocią- przeto, że go Bóg przeniosł ; 
przyjeo I : albowiem przed przeniesie- 
A A sprawiedliwy z wiary | niem, miał świadectwo, 
£ żyć będzie ; a jeśliby kto E , i 
cofnał się w tył, nie upodoba 6. A bez wiary nie możno- 
sie w nim dusza moja. ‘s Rzym: | ścią jest podobać się Bogu ; 
NADE meuo a albowiem ten, co,przystępuje 
WA Era tą; o Boga, wierzyć musi że 
aijonicorzy ae! CO AG jest Bóg, a że nagrode dawa 
tyl ku zginieniu, ale z tych RAW ETG 
którzy * wierzą ku zbawie- | "Ym, którzy & ki A gt 
SR : * Tob. 2, 8. . Wiara ostrzeżony będąc 
SA od Boga * Noah o tych, rze- 
ROZDZIAŁ XI. czach jeszeze niewidzialnych, 
Wwa 12 ni baez) wszyscy, któzy od | POrusZony obawą, przygoto- 
początku świata zbawieni byli, 2,8. LIL. wał arkę ku zachowaniu domu 
kat de podoba iydko przez wiemy: zby | SWEGO, „przez które potępił 
wiedzieli żydowie, że tylko RE świat, 1 stał się dziedzicem 
ie. s Ry ABC sprawiedliwości. | która Ist 
WIARA jest * rzeczy- | przez wiare. AK x ; 
wistością tych rzeczy,| 8. Wiara powołany bede 
których sie spodziéwam 1 Abraham a usłuchał Boga, 
ZERA posadzi dł do miejsca, któ- 
okazaniem rzeczy niewidzial- | aby poszedł do zmiej 02, dzie 
nych ; * Rzym. 8,58. | pe miał potóm wziąść a > 
~ Albowiem przez nią świa- dzietwo,iwyszedł nie wiecząć 
<etwo otrzymali starśi, | dokąd 3 ary rzebywał w 
ANA rozumiómy że| 9. pe Ael KIE opa 
"MD były sprawione Sło- | ziemi obiecanej 


że 
S *1 Moj. 5, 24. Syr. 
się podobał Bogu. ra, 


6. r. 49, 17. 


410 Do ŻYDÓW, XI. 
dzój, mieszkając w namiotach | wany, a ten który otr 
z Jlzaakiem 1 z Jakóbem, | obietnice, ofiarował pz” 
spólnymi dziedzicami tćjże | jednorodzonego syna 
obietnicy. DL) -IELO RREY dowel o. 
10. Albowiem oczekiwał | Ze w Izaaku twoje Bae 
miasta * mającego funda- | będzie * powołane: + oj gle 
menty, którego rzemieslniki | 19. Liczac że Rée AB h 
budownik jest Bóg. “iPr martwych Onine PA 
Qbjaw. 21. 14. 3 a x Sn Ls I WAR Jego S 
11. Wiara także Sara wzięła ; zkąd 80 też w podobieństwież 
moc * ku przyjęciu nasienia, RS napowrót. zi Mo 
i mimo czas wieku, porodziła | 20. Przez wiarę, tyczących 
to dziecie, gdyż uznała za | "Z9Z) przyszłych, Izaak bło. 
wiernego tego, który obiecał. | 59 ławił * Jakóba i Ezre, 
*1Moj.17,19. r. 21,2. Rzym. 4,18. | s *1 Moj. 27, gg, 
12. A przetoż z jednego i , 21. Wiara Jakób umierając 
to. * jako obumarłego, roz- | każdegozsynów Józefowych* 
płodziło się potomstwo, jako | błogosławił 1 wielbił Boga 
mnóstwo j gwiazd niebieskich | podpierając się t na wierz. 
i jako piasek niezliczony, | chu kija swego. ry śm. 


j P 1 f t1 Moj. 47, 31. 
który jest na brzegu mor- | 22. Wiarą Józef * umiéra- 
ski * Rzym. 4, 19. t1 Moj. 15,5. 

SKIM. r..22, 17, 


ym. | jac, o wyjściu synów Izrael. 

13. W wierze umarli ci|skich wzmiankę czynił, i dał 
wszyscy, nie otrzymawszy | rozporządzenie względem 
obietnie, ale z daleka je upa- | swych kości. WE 
trując, i bedac przekonani, | _23. Wiarą, gdy się narodził* 
przyięli je, 1 wyznawali że sa Mojżesz, był skryty przez 
obeymi i pielgrzymami na trzy miesiące od rodziców 
ziemi. + 1 Moj. 28, 4 | swoich, gdyż widzieli że było 
14. Bo ci, którzy tak mó- | nadobne dzieciątko, i nie bali 
wią, jawnie okazują, iż Oj- się wyroku króla. sat 
czyzny szukają. 24. Wiara Mojżesz, * bę- 
„15. A w prawdzie gdyby dac już dorosłym, odrzucił 
byli na onę pamiętali, z| być zwany synem córki Fa- 
którćj byli wyszli, mieli do- | raona, aw 
syć czasu powrócić nazad. | 25. Raczój obrawszy, dole- 
16. Ale oni lepszćj żądają, | gliwości cierpień z ludem 
to jest niebieskićj: przetoż | Boga, aniżeli używać rosko- 


1 sam Bóg nie wstydzi się | szy grzechu na czas ; 


m nazwany Bogiem ich, bo | 26. Za większe pokładając bo- 

| 3) Wódka ga. %. | gactwo nad skarby EE 
3 r. 4 ouarował Abra- | uraganie Chrystusa; bo wygl- 
ham * Izaaka, będąc spróbo- | dał wynadgrodzenia chwały. 


Do Żybów, 


; p J 1, e 
opuścił * Egipt, 


XE XII 


umarle swoje 


411 


wzbudzone - a 


Tiara y. wd. py ' t 
W éwu t króla; | drudzy byli na + torturach 


„ac się gUÓWU ik 
je WOJE ie to zniosł, jako 
vo. który jest nie- 
i * 2 Moj. 2, 15. 


widz 7 +1 Moj. 10, 28. 
-dlzialDY: dził 4 
Pare ori obchodzi i 


ac tego, 


t 


NO f y ak 
pe który zniweczy pićr- | 


w je € 
gorodne n 


Wiara przeszli przez 


90, . 

gorze * Czerwone, Ta ES 
i robujac Egipcia- 

suszy, €O P J; ESA 


A aan nodze 
30. Wiara wały Jerycha 
dły, bedac obtoczone 
opady tac: * Joz. 6, 20. 
vez giedm dni. > 
przez Sie s, 
əf, Wiara Rachab * wsze- 
łecznica nie zginęła wespół 
„ nieposłuszemi, przyjąwszy 
„pokojem szpiegi dogospody. 
„* Joz, 2, 1, 18. T. 6, 28; 
32, A cóż więcćj mam mó- 
wié? Boby mi czasu mie 
stało, gdybym miał powiadać 
o * Giedeonie, i o t Baraku, 
io f Samsonie, i o $ Jefte 1 
o || Dawidzie, 1 o 4| Samuelu, 
) * Sędz.6, 11. t Sędz. 
10 Prorokach, 4 g"4 Sędz. 13, 24. 
4Sedz. 11, 11. I 1Sam. 16, 13. { 1 Sam. 120: 
38. Którzy przez wiarę pod- 


bili królestwa, czynili spra- 
wiedliwość, dostepowali obie- 
me, lvóm paszczęki zata- 
mowali. * * Dan. 6, 16. 
34. Zagaszali moc * ognia, 
chodzili ostrza f mieczów, 
mocnymi t się stawali z nie- 
an mężnymi bywali § 
R Wojnie, wojska cudzo- 
"CÓW || doueiekania przy- 
Wodzili, < Dau. 3, 25. t Król. 19, 2. 


+Sędz, 3, 10. ma 1? 15. r. 16,19. 


Rzym. ) 
lewi h DY: Kors, 8 1 Piotr. sha 
iewiasty odbierały %|w yznaczo y: Kol A 


rozciagnieni, nie przyjawszy 


mogli lep- 


36. Drudzy  doswiadczał; 


m qq pd ` M M 
uragań * 1 biczowania, nad 


| to 1 więzy i t więzienia. 


? * 2 Mach.7,7. t Jer. 2,2 

37. Byli * kamionowani, 
piła przeciérani, kuszeni mie- 
czem zabijani, chodzili w 
owczych tiw kozich skórach: 
byli w niedostatku, w utra- 
pieniu, w męczarniach. 

*1 Król. 21,13. 43 Król. 1,8 

38. (Których nie był świat 
godzien,) tułali się po pusty- 
niach, i po górach, i jaski- 
niach, i jamach ziemi. 

89. A elwszyscy dobre świa- 
dectwo otrzymawszy przez 
wiarę, nie dostąpili obietniey, 

40. Bóg  zaopatrzywszy 
lepsze rzeczy dla nas, aby 
oni bez nas, nie stali się do- 


skonałymi. 
ROZDZIAŁ XII. 


I. Kod tych ojców, które wyliczył, 1, 2. EE 
I od Chrystusowego przykładu Źydy do 
cierpliwości i stateczności upomina, 3—10. 
III. Uczy że doczesnego nawiedzenia 
Pańskiego nie mamy według zdania cie- 
Jesnego szacować, 11. IV. A uciechy La 
czne jako cel do którego bieżemy przed 
oczy sobie wystawiać, 12—29. 


RZETOŻ i my, otoczeni 
P będąc tak wielkim obło- 
kiem Świadków, odłożywszy 
wszelaki * ciężar 1 grzecn, 
który nas zewsząd obstępuje, 

rzez cierpliwość bieżmy w 
zawodzie, który nam jest 


3 9 


ym. 6, 4. Biez. 4,% 23. 


412 Do Żyr 


2. Patrzac na Jezusa, spra- 


wce 1 skończyciela wiary, 
który dla wystawionćj sobie 
radości, wycierpiał * krzyż, 
wzgardziwszy sromotę, i 
usiadł na prawicy stolicy t 
Boga. Zax: 24,3, M2, ,0.1 Piotr, 
8. Przeto rozważcie tego 
który ucierpiał takie przeci- 


wieństwa grzeszników prze- | 


ciwko sobie, abyście osłabia- 
wszy w umysłach waszych, 
nie ustawali. 

4. Jeszczeście aż do * krwi 
nie stawili opóru, walcząc 
przeciwko grzechowi. *15%: 

5. A wy zapomnieli napo- 
minania, który wam jako 
synóm mówi? Synu * mój, 
nie wzgardzaj karania Pana, 
ani osłabiaj, bedac strofowa- 
ny od niego: *Przynysia 

6. Albowiem kogo Pan * 
kocha, tego karze, a biczuje 
każdego, którego za syna 
przyjmuje. * Objaw. 3, 19. 

7. Jeśli znosicie karanie, 
Bóg z wami postępuje jako 
z synami; albowiem gdzie | 
jest syn, któregoby ojciec | 
nie karał ? 

8. A jeśli jesteście bez ka- 
tania, którego wszyscy sa | 
uczestnikami, tedy jesteście 
bękartami, a nie synami. 

9. A nadto mieliśmy ojców, 
którzy karali ciało nasze a 
"zacowaliśmy ich; Czyż da- 
leko więcćj nie będziemy 
poddani * duchowemu Ojcu, | 


ów, XII 


na mało dni, jako 
zdało, nas karali; ale WSA 
pożytkowi naszemu +, 5 
abyśmy byli uczestnika? 
świętości jego. po 

11. A, wszelkie 
 terazniejsze, nie zda Się być 
wesołe, ale bolesne . ` ae 
| potóm owoc sprawiedliwą, 
ŚCI spokojny przynosi tym. 


karą nie 


|którzy sa przez nie wyćwi 
| czeni. p 


12. Frzętoż opuszczone ręce 
|1 zemdlone kolan ol 
| niejcie, ia 
13. A czyńcie scieżki * 
| proste nogóm waszym iżby 
to co jest chromego, zdrosi 
nie ustapiło, ale raczćj > 
| drowione było. tPs. 73,2., 
14. Chodzcie * w pokojui+ 
| świętości ze wszyskimi ludź. 
imi, bez których, żaden nie 


| zobaczy Pana; * Rom Pte Kęt 
| 15. Dogladajac, * aby kto 
nie odpadł od łaski Boga; 
aby jaki korzeń gorzkości 
wzrastające nie dokuczał wam, 
a przez to wielu nie było ska- 
lanćmi ; wić 

16. Aby kto nie był wsze- 
teczny albo sprośny, jak 
Esau, który za potrawę jednę 
sprzedał prawo * pićrwo- 
rodztwa. TOE 

17. Albowiem wiécie, iż i 
potóm, gdy chciał odziedzi- 
czyć błogosławieństwo, był 
odrzucony ; bo nie znalazł * 


abyśmy żyli ? * 4 Moj: 16, 22. 
10. Aln> a: 
v. Albowiem zaprawde oni 


miejsca upamiętania, choć 
Jéj z płaczem szukał. "żę: 


18. Boście nie przystapili * 


dt OŚĆ” 


Do ZY DÓW, 


XII. XIII. (13 


> 
7 Te ZIE  ŁÓROCA re 

która moga być | 26. Którego glos n 

b ( j y 7e s fe Ary g } 1 te s 
-. syta: do ognia gore- | CZAs, zawrzaąsi był ziemia. a 
otknięt» l wichru, 1 do | teraz obiecał, mówiac: Jesz- 
yt sai ) å é 3 c ś 
` A ( =- *92 Moj. 7 A ny Æ m asza s 
TAU : i do burzy, 19, 11, 12. cze Ja raz Zatrzasne nie- 


dzwieku trąby, 1|1 
ży. które Cl co 

„losu SIÓW? które Gl « 0 
7405 EET SE ZMaA 

do 5, prosili, aby » ięcój * |, 

ye h nie mów10n0 > 20, 18, 19. 

Jo nic 

sloj. 5 5! 

É AJI 

5 wi q MERN z 

A zo co im rozkazy- | 

SU 5 7 ; E i 

- Gdyby się i bydlę 


ano : 3 mea 
“y * dotknęło, będzie uka 


JĄ 


owiem nie mogli 


gnić 


góry Emi 

9. owane, albo pociskiem 

miono wane, l 2 Moj. 19, 13. 
„ebite. 

przeb1 


czy chwiejacych sie 
| które SA uczynione znik "me, 
aby zostały te które nie mogą 
być zniesione. 


4 


ylko ziemię, ale i niebo. 
27. A. to słowo: Jeszezę 
'az ; pokazuję zniesienie rze- 


AKo 3 


28. Przetoź przyjmując 


królestwo co nie może być 
| poruszone, i 
2] A takstraszneto było, co | przez którą możemy służyć 
widzieli, że tóż Mojżesz rzekł: | Bogu z przyięciem, wieleb 


miejmy 


7 i 
lągłra 

ASK $ 
[a 


Jestem przestraszony 1 drżę:) | i bogobójnie. 


og Aleście przystąpili do| 29. Albowiem Bóg nasz 
góry Syon, i do miasta Boga * | jest * ogniem trawiącym. g 
CEA Jeruzal A * 5 Moj. 4, 24. 
żyweg Jeruzalemu nie 5 Mo 
a : ROZDZIAŁ XIN. 


bieskiego, 1 do niezliczonych 
tysięcy aniolów; objew.1,2. 
23. Do walnego zgroma- 
dzenia, i do kościoła piórwo- 
rodnych, którzy są spisani w 
niebie, i do Boga, Sędziego 
wszystkich, 1 do duchów 
sprawiedliwych ludzi udo- 
skonalonych, 

24. I do pośrzednika No- 
wego Testamentu Jezusa, i 
do krwi pokropienia, który 
lepsze rzeczy mówi jak Abel. 
9X p „1 Moj. 4, 19. Żyd. 11, 4. | 
4. ratrzajcież, abyście nie 
odrzucili tego, który mówi ; 
gdy ż jeśli tamci * nie uszli, 
tózy odrzucili tego, co na 
demi mówił, daleko więcój 


I. Zaleca miłość, gościnność, 1—3. Ii. Imał= 
Żeństwo, 4. III. Od łakomstwa odwodzi, 
5. IV. W nadzieje opatrzności Bożej, 6. V. 
Na Nauczyciele wierne pamii 7.8. VI 
Postronnych nauk się strzedz, 4—19. 
Inszego miasta szukać, 14—25. 


N IŁOŚĆ braterska * niech 
ŻOSUAWA |. op Ta: 
2. Nie zapominajcie przyi- 
mowania * gości, albowiem 
przezto niektórzy nie wie- 
dząc, anioły za gości T przyj- 
mowali. friss r.10,2,5: 
8. Pamiętajcie na więźnie, 
jakobyście — spółwięźmami 
byli; na utrapione, jako ci, 
którzy tóż w ciele jeste- 
ście. sł. iy 
4. Niech * małżenstwo bę- 
dzie zacne między wszystki- 


D 
: 


H Lie ujdziemy; jeśli się 
„Ucimy od tego który z 
eba mówi: * Żyd. 2, , 3. 


zalane ; ale 
mi, i łoże nie posaana oi 
| EZ ZOŁOÓŻ 

| wszeteczniki A o Da p 
pz ie SadZIŁ. +1 Kor.6 % 

| Bóg będzie są tą Ko 
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5. Obcowanie wasze niech 
będzie bez łakomstwa, prze- 
stawajac na tém, co macie; 


boć sam powiedział: Nie za- | 


niecham cie, ani cię opu- 
6. Tak abyśmy śmiele mó- 
wić mogli: Pan mi jest * 
pomocnikiem, nie będę Się 
bał, co by mi miał uczynić 
człowiek. * Ps. 56, 12. r. 118, 6. 
7. Pamiętajcie na rządzą- 
cych wami, którzy wam mó- 


wili słowo Boga, których ob- | 


cowania koniec upatrujac, 
naśladujecie wiarę ich. 

8. Jezus Chrystus * jest 
ten sam wczoraj i dziś i na 
wieki. * Objaw. 1, 17. 

9. Naukami rozmaitymi i 
obcymi nie unoście się ; albo- 
wiem dobra rzecz jest, aby 
laską * było utwierdzone 
serce; a nie pokarmami, 
które nic nie pomogły tym co 
się nimi zatrudnia. Hłez bik 

10. My mamy ołtarz, z któ- 
rego nie mają prawa jeść ci 
którzy przybytkowi służą. 

11. Albowiem ciała tych 
bydlaąt, których * krew jest 
wnoszona za grzóch do świat- 
nicy przez najwyższego ka- 


płana, spalone sa za obozem. 
*2 Moj. 29, 11, 12. 3 Moj. 4, 7. r. 16, 27. 


12. Dla tego i Jezus, aby 
poświęcił lud własną krwia 
swoją, za bramą ucierpiał. 
«8. Wynijdźmyż tedy do 
mego za obóz, - ponoszac 
hańbe jego. f 

14. Albowiem nie mamy tu 


Do ZyDów, XIII. 


i miasta * trwającego 
| przyszłego szukamy, "a 
15. „Przetoż przez 
ofiarujmy Bogu 
| chwały ustawicznie, to ley 
owoc warg wy ZNawających 
Imie jego.  * Ps. 50,23. czę li, g, 

16. A czynienia dobroczyn 
ność i udzielania nie prze. 
pominajcie; albowiem Bóg 
w takowych ofiarach upodo. 
buje się. 

17. Bądźcie posłuszni + 
przewodzcóm waszym, i badź. 
cie im poddani ; albowiem 
oni czuwają nad duszami wą. 
szymi, jako ci, którzy musza 
zdać rachunek ; aby to z ra. 
dością czynili, a nie z żalem ; 
| bo wam to nie byłoby poży. 

teczne. * Filip. 2, 29. 1 Tess. 5, 13, 

18. Módlcie się * za nas; 
albowiem ufamy, iż mamy 
dobre sumienie, jako ci, któ. 
rzy się chcemy we wszy- 


stkiém uczciwie zachować. 
* Fil. 1, 19. 


19. A tém więcćj proszę 
was, abyście to czynili, abym 
wam tćm predzej był przy- 
wrócony. 

20. A Bóg pokoju, który 
wskrzesił z umarłych wekrwi 
przymierza wiecznego, onego 
wielkiego Pastórza owiec, 
Pana naszego Jezusa : 

21. Niech was doskonały- 
mi * uczyni w każdym uczyn- 
ku dobrym, ku czynieniu 
woli swój, sprawując w was 
to, eo przyjemnego przed 
obliczem jego, przez Jezusa 


Do ŻxYpów, XIII, 


któremu niech | rychło przyszedł. 
wala na wieki wie- | zobaczę Się. 


Dy a 
4 JW 
ihyysi UDE 


w, „I 
jedzie chy 
„ Amen. 

l )rosZze A 
a _ierpliwie słowo na- 


owi ja do was 


i1.2, 18. 


pomiaD m. 
a Fadzcie o bracie Ty- 
otEUsZU, że, jest p pnis 
jony, 4, KŁOryMa. Jgs 


gl 


24. Pozdrówcie Wsz 
was, bracia! waszych 
wszystkich świętych. 


drawiaj 


25. Laska niech 
wami wszystkimi. 
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Ja z wami 


vstki 1 
A zy 8 KICH 
zwierzchników ; 
) Poz- 
a was bracia z Włoch. 
będzie z 
Amen. 


Ten lit do Żydów, napisany ze Włoch przeg 


Tymoteusz 


a. 


z LisT ©. JAKUBA, 1. LL. 417 
l IICT Ta . 

| wykonany, TO- MUNAJĘCYM, - AlE - czyniący 

J WAtA » . ST r 0% FA „= w 

) | uczynek ; ten błogosław Iomy 


4 > y N A E a ej zę Jeri RO je ted r bedzie w ucz nku Swoim. 
LIST POWSZECHNY ŚSWIETEGQO (Nie mie SE "27; | 5 y 


Nie my. 26. Jeśli kto miedzy wami | 


jg. Własna SWE Y 
8. 


stkich dobrych rzeczy sprawcą i Panem, | 9! Niech sie chlubi brat ni A słowem prawdy, jest : Nawiedzać sié roty 1 
À nas i 


mU ; mili sTo 

- A l , miti. : ré ME E PER O 

Narg > AT Nr , E g poa k ry, i | zda się być nabożny a jednak | 

JAKUBA APOSTOŁA | o gadki dar doby tpa ao 7 a jednak, | 

e r, y? loskonały 7, gory | nie 1e4Zna JĘZY KA SW Evo j 
RR | "a od Ojca ŚWIa- | ZW odząc seree swe, tego re- l 
r ROZDZIAŁ 4. r. | $. Maż umysłu dwojste | cst „SOP ymm nie masz | ligija próźma jest. a | 
Zaieca świętą cierpliwość, 1—4. II. Mo- | 5, Szi 4 JSLEG IE n - KG 3 | e T A W o : f 
post, 10-12., V. Pokusy ku złomu nie sf I niestateczny wę wszy. poc R cienia zwrotu. | 27. Religija czysta i niepo- | 

10ść, 10—12. V. Pokusy ku złemu nie sa | gtkie Irooaach a . "RWS lmiąDV, | ] Ehu a ai : 

a Boga, 13—16. VI. Gdyż on Jest s a | stkich dr ogach swojch. odma)» k volą, po- kalana u Boga i Ojca ta 
i 


> > | Ł RAW T Domin. 17 97, Kazn. 7, 9. 20. III. Przykładem Abrahama Patry- 
Sa A wszelką do g dy upaiem, to trawa zwiądłą, a + Przyp. 17, 27. Kazn. 7, 


17—21. VII. Jako się mamy z słowem Bo- | ornon GŁ, =. "R _ Ks i Ai J 
żóm obchodzić, 22—25. VIII. I czćm nabo- skiego stanu w w ) Wyższeniu rodzić - byli rodzajem pier- wdowy w zmartwieńiach ich, | 
NW COREY: | SWojóm, | „byśmy 0) tworzeń jego 1 zachować samego siebie nie- 
' AROB, sługa Boga i Pana | 1C a = > -orodnyja Stw BON í pe eo l 
J PW: GI 5 Pana | 10. A bogaty W poniżenių worod ‘eto bracia moi mili, | pokalanym od świata. 
"€zusa hrystusa, do |swojóm; bo jako kwiat tra e każdy czło- l 
dwunastu pokoleń, które sa | wy * przeminie.  * Ps. 102,12, Pod” DECO ł RER. ROZDZIAŁ II. i 
W rozproszeniu, pozdrowie- 11 40, B Piotr. 1, 24. T. 108,15, wiek prędki ku p u ; 2 | I. Brakowanmie w osobach z wiarą Chrystn= | 
1 o słońce sk ] ' ły ku t mów 1 wą się nie zgadza, 1—13. II. Która nis | 
"n z | wy > ł A słońce skoro tylko nierychiy ku | OSO. 86 ib en Jr a A ale ja że i 
2. Bracia moi, u poczytuj- NAZW gore z Sorejacym nierychły ku gniewu. Syr.5, 13. uczynkami miłosiernymi oświadczać, 14— | 
= Ć ; a ka nie archy, 21—24. IV. I Rachaby, 25, 26. i 
. . ; kwiat Jé] boi „om 0. Bo gniów człeka PE ao AOS | 
wpadacie w rozmajte próby ; BS GE 1 ZER oyni sprawiedliwość Boga. RACIA moi nie tak trzy- l 
* Rzym. 5, 3. 2 Kor. 7, 4, | c SĆ ISZ a: u JEJ tak 1 v s 1 ba TaT 74 na TĄ F 771 $ <Y l 
3 Wiedzac i ZE | 2 j 1WwSZzy wsZzel- macie wiare w Jezusa 
Z: „ Wiedząc, ya doświad- bogaty, w drogach swojch JĄ a RAR i łości, | Chr SA Pana chwały, abv- | 
czenie wiary waszćj sprawuje | przeminie. Sika Re da 00 | 
ajarnnlizrość . : s ja. Ć a y O | ście zę Wall /zglęuy m 
cierpliwość ; | 12; Błogosławiony mąż, lagodnie przyjmijcie słow a SIA e 


4. A cierpliwość niech ma który znosi * wyprobowanie; wszczepione, które zdolne osoby. "jg 2: Job.34,10. Przyp, 4, 23: | | 


R ~ AE - z2 : z ' Op 3 Dzie. 10, 34. Rzym. 2, 11. 4 
doskonały uczynek, abyście | bo gdy będzie doświadczony, | jet zbawić dusze wasze. 2. Albowiem gdyby wszedl 


byli doskonali i zupełni, ni- otrzyma j koronę życia, któ- 22. A bądźcie czynicielami* | do zgromadzenia waszego | | 
czego nie potrzebujące. ra obiecał Pan tym, którzy slowa, a nie słuchaczami tyl- ne maj ac pierścień złoty w j | 

TA jeśli komu z was nie- go kochaja. * Job. 5, 17. Przyp. 3, 11. ko oszukując siebie samych. x 2 świetnój a wszedłby | 
dostawa mądrości, niech prosi | *1 Kor.9.,%. 2 tym 4,780 7% PMA 21 Raymi, is | ROC i ae 5 lznóm odzie- | 
Boga, który ja RDM RE _| 18. Zaden, gdy jest do- 28. Albowiem jeśli kto jest | tóż i ubogi w nędznóm od | 
Erie aan > . | SWiadczany, niech nie mówi: a słowa a nie czy- | NIU ; aute ASKA | 
i będzie mu dana. "| Od Boga kuszony jestem; ueielem, ten podobny jest 3, A wy © ae palą 

6. Ale niech prosi z wiara. * bo Bóg nie * może kuszonym pad Przypatrującemu się | na tego B mas na do- | 
Bo nie watpiąc ; Albcnżm być we złóm, ani też On ni- tez swój twarzy w | rzekli mu: y 5 d AA i 
kto watpi, jest podobny fali | 59g0 nie kusi. pmi o Riema werciadle ; w 0007 i 
morskiej, od wiatru pedzo- 14. Ale każdy jest kuszony, T B samego siebie ujrzał ra Ly; Jono daszki ; 
nej i miotanej ; * Mat, 7,75, 5, 22. gdy od swoich własnych po- R Wszedł, a wnet zapomniał, | siądź tu poć p uj 
n, g. ba | ez fak | żądliwości bywa pociągniony r m był, moim ; a e 
pa EE = mniema |1 przynęcony. i s : Ale ktoby szczerze wej. | 4. Czy wy ma arien 
alżzymać cd baa co miał; 15. Zatóm pożądliwajć caj ugi i sondy zakon wol- cyalni T myśli 

; pocznie porodzi grzćch, nie | twalby w nim, ten | liście się ŚĆ 


> słuchaczem zapo- | złych? 
y 
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5. Sluchajcie bracia moj 
mili. Czy Bóg nie obrał 
ubogich na tym świecie, aby 
byli bogatymi w wierze, i 
dziedzieami królestwa, które 
obiecał tym, którzy go ko- 
chaja? 

6. A wyście zelżyliubogiego. 
Czyż bogacze was nie ucie- 
miężaja, i przed sądy was 
nie ciagaja? 


= 


7. Czyż oni nie bluźnia 


temu godnemu imieniu, w 


którym jesteście powołani ? 
S. A jeśli pełnicie zakon 
królewski według 
Bedziesz miłował * bliźniego 
twego, jako samego siebie, 


17 ar Sera "3 Moj. 19, 18. Mat. 
dobrze czynieie, "tyg: Mar. 1, 81. 
Rzym. 15, 9. Gal. 5, 14. 


9. Lecz jeśli macie względy 
na osoby, grzóch popełniacie, 
i bywacie przekonani * od 


zakonu, jako przestępcy. 
* 2 Moj. 19, 15. 5 Moj. 1, 17. r. 16, 19. 


10. Albowiem ktobykolwiek 
zachowa! * wszystek zakon, 
a w jednymby upadł, staje 
się winny wszystkich przy- 
kazań. * Mat. 5,19. Gal. 5, 3. 

11. Bo ten eo rzekł: Nie 
będziesz cudzołożył, * tóż 
rzekł: Nie będziesz zabijał ; 
teraz wiec jeśli nie eudzoło- 
żysz ale jeśli zabijasz, stajeś 
się przestępcą zakonu, x m 

12. Tak mówcie i tak czyń- 
cie, jako ci, którzy według 
zakonu wolności będziecie 
sądzeni. 

18. Albowiem sad bez miło- 
sierdzia % będzie temu, co 
mie czynił miłosierdzia ; miło- 


Pisma : | 


Lisr S. JAKUBA, IL. 


sierdzie chlubi sie 
SĘ * Mat. 6, 15. » > 
sadu. Łuk. 16,94 gg: 18, 34 
14. (o za pożytek. braci 
moi, jeśliby kto rzekł, iż % 
wiarę, a uczynków nie 


czy jego wiara moż - 
JE ted ara może go zba. 
|wić: 


| 15. A gdyby brat albo 
| siostra byli * nadzy i wnie. 
i dostatku dziennój żywności 
| + * Luk. 3,11. 1 Jan. 8, qy, 
| _16. qI jeden z was rzekł im: 
| Idźcie w pokoju, ugrzójcie 
| się, 1 „nasydzcie Się, a nieda. 
libyście im czego potrzeba 
ciału; eo za pożytek będzie? 
| 17. Także i wiara, jeśli nie 
| ma uczynków, martwa jest 
| sama przez się. 
| 18. Ale rzecze kto: Ty 
| masz wiarę,a ja mamuczynki; 
jukaż mi wiarę twoje bez 
uczynków, a ja tobie ukażę 
wiarę z uczynków moich. 
19. Ty wierzysz że jeden 
jest Bóg, dobrze czynisz; i 
| djabli temu * wierzą, 1 drżą. 
j * Mat. 8, 29, 
20. Ale chceszli wiedziść, 


| 
j 
j 
I 
| 


o człowiecze próżny iż wiara 
bez uczynków próżna jest? 

21. Abraham, ojciec nasz, 
czy nie z uczynków uspra- 
wiedliwiony był, gdy ofiaro- 


| wał * Izaaka, syna swego, na 
ołtarzu ? 


*1 Moj. 22, 9. 
“ . . . 4 
22. Widzisz, jak wiara spól- 
nie działając z uczynkami 
jego, a z uczynków wiarą 


| doskonałą się stała. 


[u 


28. A tak wypełniło się 
pismo, które * mówi: UWie: 
rzył Abraham Bogu, i poczj” 


L m S. JAKUBA, LIT. 


"" 
to za sprawiedli- 
ju 


. 2 a 
a00 ™ „zyjacielem + Boga 
„OŚĆ: IPJ +1 Moj. 15, 8. +g Ko. 
wU 1 by « HAS Gal. 3,0. TZ $ 


wany kę "m 
s P wjdzicież, jak z uczyn- 
4. + „wiedliwiony bywa 
3 pravy 3 J j 
ków V anie z wiary samej 
głowiek: i. 
Iko? vioi 
tylk Także też 1 * Rachab, 
WARE 7ni CZV Í- 
zetecznica, CZy nie z uczyn 
W „ byla usprawiedliwiona, 
ow VJ". sły 1 Insza 
‘iela posły 1 Inszą 
gdy przyjęjć Eain? * Joz. 2, 1. 


o 


droga wypuściła ich? żyd. 11,81. 
DOWIE 


a 


gg, Albowiem jako cialo 

hez duszy jest umarłe, tak i 

wiara beZ uczynków martwa 
WL 


jest. 
ROZDZIAŁ III. 


zyk człowieka Chrześciańskiego związ- 
lm Siri miłości świętćj ma być ba- 
mowamy, 1-7. II. Pożytki i niepożytki 
języka, 8—14. ILE. Mądrości ludzkićj róż- 
ność od niebieskićj, 15—18. 
NIECHAJ was nie wiele 
będzie * nauczycielami 
bracia moi, wiedząc, że cięższy 
. . * ps 
sad odniesiemy. ej 
2. Albowiem w wielu rze- 
aach obrażamy wszyscy; 
jeśli kto *nie obraża w słowie, 
ten jest doskonałym mężem, 
SE 7. 5 
który tóż może na wodzy trzy- 
mać wszystkie ciało. ję Ji: 
AE „10.1.25, 11. 
8. Oto konióm wędzidła w 


gęby wprawujemy, aby nam | 


posłuszne były, i wszystkićm 
ualem ich kierujemy. 

d Toż i okręty choć tak 
M są, 1 tęgimi wiatrami 
mi wszak i najmniej- 
Doa sa kierowane, 
o wiek jest wola ster- 


5 Tak i język mały jest 
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członek, wszakże bardzo sie 
wynosi. Oto mały orak <è 

) aay ogień, jak 


wielke przedmioty zapala 

U ŻE arle 2 z a E aN 

6. I JĘZY R jest ogień, świat 
niesprawiedliwości ; tak ies 
postanowiony język miedzy 
członkami naszymi, pluga- 
wiąc, wszystkie ciało, i zapala 
bieg przyrodzenia, i. jest 


| zapalony od ognia piekielne- 


SO. 
l m e 

w „Albowiem wszelkie ro- 
dzaje 1 zwierząt, i ptaków, i 
gadzin, i morskich 


potwór, 
są przyswojone i są ułaska- 
wione okrócone od ludzi: 

8. Ale języka żaden z ludzi 
uskromić nie może, który 
jest nieodpoczywajace złe, i 
pełne jadu śmiertelnego. 

9. Przezeń błogosławimy 
Pana i Ojca, i przezeń prze- 
klinamy ludzi, którzy na po- 


dobieństwo Boga stworzeni 
SR 

10. Z jednychże ust wy- 
chodzi błogosławieństwo i 
przeklęstwo. Nie tak to być 
powinno, bracia mol. 

11. Czy zdrój z jednego 
źródła wypuszcza i słodką 1 
| gorzką wodę? MA 

12. Czy * może, bracia mal, 
figowe drzewo przynosić 
oliwki, albo winna macica 
figi? to też nie może slona 
woda wydawać słodkie. Nr 

18. Kto jest mądry 1 ume- 
| jętny między wami? niech 
| pokaże dobrém obcowaniem 
| uczynki swoje mądrą łagod- 
| nością. 
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14. Ale jeśli macie gorzką * 
zawiść i zajątrzenie w sercu 
waszóm, nie chlubcież się, 
ani kiamajele przeciwko 
prawdzie. NAC: 
15. Taka madrość nie zstę- 
puje z góry ale jest ziemska, 
cielesna, djabelska. 
16.. Bo gdzie jest zawiść i 
wszelka zła sprawa. 
17. Ale mądrość, która jest 
z góry, najprzód jest czysta, 
potóm spokojna, łagodna, 


zajatrzenie, tam i rosterki, i | 


powolna, pełna miłosierdzia 
bez- | 


1 owoców dobrych, 
stronna, 1 nie obłudna. 
18. A owoc sprawiedliwości 


w pokoju jest siany, tym | 


którzy pokój czynią. 
ROZDZIAŁ IV. 


I. Niepożytki z uczynków cielesnych idace 
wylicza, 1—5. II. Pokorę zadecając, 6—9. 
III. Od pychy, 10. IV. szacowania inszych, 
"11,12. V. I krewkości swych zapomnienia 
odwodzi, 18—17. 
KA DZE są walki i zwady 
między wami? ` Czyż | 
nie pochodzą z lubieżności | 
waszych, które walcza * w | 
członkach waszych? „Zm. | 
2. Pożądywacie, a nie macie; | 
nienawiścicie, i z hucia żada- 
cie a nie możecie dostać ; 
wadzieiesięi walczycie,wszak- 
że nie otrzymujecie, dla tego 
że nieprosicie. | 
3. Prosicieanie * odbieracie, 
dla tego, że źle prosicie, aby- | 
śCle to na rozkosze wasze | 
obracali. * Mat. 20, 22. | 
„A. Oudzołożnicy i cudzoło- 
żnice! nie wiócież, iż przy- | 


AKUBA, IV. 


jaźń. * światą jest nien» 
jaźnią Boga ? Przetoż, kę” 
bykolwiek był przyjaciele 
tego swiata, Staje sie A 
przyjacielem Boga, *1 Jän. %1 

2, A. o mniemacia 7a » 
„8 Ato iemacie, że pró. 
| zno pismo à MÓW Czy ku 
zazdrości z hucia żąda, duch 
który w nas mieszka ? * Mo. 

y i IEA 1, 2%. 

6. Owszem hojniejszą daje 
łaskę; bo mówi: Bóg się * 
| dumnym sprzeciwia, ale po. 
kornym laskę daje. p70. %%. 
r. 29, 83. Mat. 28, 12. Łuk. 14, 11. r. 18.14 © 
1 Piotr. 5,5: AR 

7. Poddajcie się tedy * Bo. 
| gu, a dajcie odpór ł djabłu, 
| a uciecze on od was. `! Piotr. 

À 9,0, 
t Efez. 4, 27. 
8. Przybliźcie się do Boga, 
ja on przybliży się do was. 
| Obmyicie * ręce grzószniey, 
|I oczyśćcie wasze serca, wy 
umysłu dwojstego. * 13.115,18. 

9. Badźcie utrapieni, i ża- 
iujcie i płaczcie ; śmićch wasz 
niech się obróci w żałość, a 
radość w smutek. 

10. Upokorzajcie się przed 
obliczem Pana a on wywyż- 
szy was. 

11. Nie obmawiajcie jedni 
drugich, b”acia; kto obma- 
wia brata,i sądzi brata swego, 
obmawia zakon i sądzi prawo; 


a jeśli potępisz zakon, nie | 


jesteś czynicielem prawa, ale 


| sędzia. 


12. Jeden jest prawodawca, 
który może zbawić i zatracić, 
Ale ty kto * jesteś co pote- 

i dru soon o * Ryna 
piasz drugiego i ; 

18, Nuż teraz wy, * co mo 
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wasze, 


jis św z PELL > 7 
Ibo jut ro poj- ków, któr Zy żeli pola 
~ miasta, i za- | Od was zatrzymana p 


odste- 
tam przez jeden | pem woła, a wołania zniwia- 
! kupczyć, 1|rzy weszły de uszu Pana 


giü? * I , tego mias 
. yí 

quiet". j 
ę „czkamY è z 
pie” edziemI 


. sj * Łuk. zrąatro Śr "ZM j.11,13 
gk, bie ogiagniem). 12,17, | BO dą 5 Moj. 24, 14,15, 
zysk TA . tymczasem nie | 5. Ziyliście w roskoszach * 
ją. OU). jutro bedzie; bo | na ziemi, i bujaliście, wytu- 
67 ZA 0) F c - ., e e 3 u 
nibcie, BYć wasze? Jest | czyliście serca wasze, jako ną 
"at ŻY j „+ SAR) .. a Ą ME 
o JES a, która się na | dzień zabijania ofiar. zk: R 


jako par : 


Z 1:7 > 
a Jas pokazuje, a PORE 6. „Potępiliście Zamordowa- 
uj Mor 24 | Liście Sprawiedliwego, a nie 
i l 


ca. J = ` . Ć 
ni: U en AA , nl- { 71 gle 7 
5 Zamiast tego, powin sprzeciwił się wam. 


. * | se ri e : -9 
cie mówić, jest wola Emme 7. Przetoż, bracia, badźcie 


bedziemy żyli uczynimy | cierpliwi aż do przyjścia 
W Ee JJSCI 
d albo owo. 1Kow.16,7, | Pana. Oto rolnik oczekuje 
16. Ale teraz chlubicie się | drogiego owocu ziemi, z 


cierpliwością oczekując, aż 
otrzyma deszcz wczesny i 
pózny. 

8. Bądźcież i wy * cierpli- 
wi, a utwierdzajcie serea 


wasze; albowiem przybliża 
* Łuk. 21, 19. 


y pysze WASZEJ; wszelka 
chluba takowa, zła Jest. 

11. Przetoż, kto wie co do- 
pre czynić a nie czyni, temu 
ETS 2% 3 * Łuk. 12, 47. 

grzóch * jest. 
% AW 
ROZDZIAŁ V. f CE 
1 Bogaczom sadu Bożego OE E | SIę przyjscie Pana. 
niacich hardość, 1—6. IL. y udodz T: yk A i 
m owe Ś bogaczów dokona- | 9: Nie a a jedni 
niu, skromnie znosili uciski, 7—11. A przeciwko drugim, bracia, 
Odwodzi od lekkomyślnych przysiąg, 12. - RC c AR ny 
IV. W utrapieniu i w chorobie coby czy- | Abyście nie byli sądzeni. Oto 
nić, 18-20. | Sędzia już przede drzwiami 
UZ teraz, bogacze, pla- | „1: 
E (ace SEC | stoj. | 
d dE LR | ARE 10. Bierzcie za przykład, 
i 8 Waszemi, które przy- | prącia moi, utrapienia 1 cier- 
cao Za ni . p oa Ą APO a= 
ide pliwości * proroków, którzy 


9 : . 2. 4. RM * Mat. 
t Bogactwa wasze Zgnie- | mówili w imieniu Pana. * 3z: 
20, a szaty wasze molóm | 


ya | 11. Oto za błogosławione 
pokarmem sa. mamy tych którzy wycier- 
ð. Zlotowaszei sróbro wasze dek 20 cierpliwości * Joba 
bi.jawiało, a rdza ich bę- | styszeliście, 1 koniec Pana 
waj adectwo przeciwko | widzieliście, jak „ao 
A ożbże ciała wasze | Js 
Ki GI zgromadziliście | 
dnie arb ognia na ostatnie | 2 
| cia moj, nie. 
ani przez niebo, 4 


sierny jest Pan 1 

19, Ale nadewszystko, bra- 
a * przysięgajćić 
pi przę 


£ Oto zapłatą * robotni- 


EE Z A ŻE ZYD ZE ZZ x 


a 


Í sam ów 


ziemie, ani żadną inszą przy- | 
sięga ; ale niech | wasze tak | 


bedzie Tak, i wasze nie, będzie 

Nie; abyście w sąd niewpadli. 
s a Mat.5,34. t Mat.5,37. 

13. Jeśli kto utrapiony mię- 
dzy wami? niechże się mo- 
dli; jest kto wesoły? niech 
że śpiówa psalmy. 

14. Czy kto jest chory mie- 
dzy wami? niechże zawoła 
starszych kościoła; a niech 
się modlą za niego pomazu- 
jac * go olejem w imieniu 
Pana ; * Mar. 6, 18. r. 16, 18. 

15, A modlitwa * wiary 
uzdrowi chorego, i podniesie 
go Pan; a jeśli się grzechu 
dopuści, będzie mu odpusz- 
czono. * Ps. 80,8. 
16. Wyznawajcie jedni dru- 
gim wasze zdrożności, i mó- 
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le waży uprzejma mod] 


y7 


dlcie się jedni za drus 
abyście byliuzdrow; . Ugich 
€ ys e y 1uZC rowieni, M M 
sprawiedliwego. "wą 
17. Eliasz był * 
tymże namiejetnościć 
legły jako | m A IELRAŃ 
egiy, jako 1 my, a oori 
POWYEJ Ty » a gorliwie 
modlił się, żeby dószcz n: 
padať ; i ni lał dózo 1 
padał ; 1 nie padał dószcz ną 
kraj trzy lata 1 sześć miesięc 
| 1ETÓL.17,1. r. 18, 45. Łuk. 4 gg * 
18. I znowu sie modii} a 
= s = . . , 
wydało niebo dószez, i ziemią 
zrodziła owoce swoje. 

19. Bracia, jeśliby się kto z 
was zbłądził od prawdy, a 
nawróciłby go * kto, * Mat. 18, K. 
20. Niech ten wić, że ktob 
nawrócił grzósznika od błę. 

7. . . c 
dnóćj drogi jego, zachowa 
duszę od śmierci, i zakryje 
mnóstwo * grzóchów.. 1r 
4 Piotr. 4, 8. JA 


człowiek 


LI 


sp PIERWSZY POWSZECHNY SWIĘTĘGO 


PIOTRA APOSTOŁA. 


ROZDZIAŁ I. 
łaskę Boża W Chrystusie nam 
_6. II. Która przyjmujemy 
lamy nadzieją, 7—9. III. O 


wystawia 
kazan, 
pos 15 G e 
; a posilal 1 : 
du E POY przepowiadali, 10—14. IV. 
ARA apy wierni świat i pićrwszy ży- 
uściwszy, Bogu Się przypodo- 


41 ana, 
UI R 

wot swój OP 
pali, II 


pIoTR Apostoł Jezusa 
I Chrystusa, przychod- 
jgmrozproszonym poPoncie, 
Galacji, Kapadoeyi, Azyl, 1 
Bitynii ; 

9. Wybranym według prze- 
widzenia Boga Ojca, przez 
poświęcenie Ducha, do posłu- 
szeństwa i skropienia krwi 


Jezusa Chrystusa. Łaska 
wam * i pokój niech będa 
rozmnożone. * Gal. 1, 3. 2 Piotr. 1, 2. 
8. Błogosławiony niech bę- 
dzie * Bóg i Ojciec Pana 
naszego Jezusa Chrystusa, 
który stosownie do wielkiego 
miłosierdzia swego, zrodził 
nas ku nadziej żywćj, przez 
martwychwstanie Jezusa 
Chrystusa od umarłych, 


* 2 Kor. 1,3. 

4. Do dziedzictwa nieskazi- 
telnegoi niepokalanego,i nie- 
zwiędłego w niebie, dla was 
chowanego, 
ART mocą Boga strze- 
) Poe przez wiarę do 

la, zgotowanego, aby 


J20 objawione czasu ostate- 
“mego, 


6. W czém weselicie sie te- 
raz mocno, chociaż teraz 
na krótki czas, jeśli jest 
potrzeba, wy jesteście zasmu- 
ceni w rozmaitych pokusach 

j- *2 Kor. 4, 17. 1 Piotr.5, 19. 

1. Aby doświadczenie wiary 
waszćj daleko droższe niż 
złoto ginące, które choć 
przez * ogień doświadczone, 
znalezione było wam ku 


| chwale, i czei, i sławie, przy 
pik v“ 


objawieniu Jezusa Chrys- 
tusa, * Przyp. 17, 8. 
8. Którego * nie widziaw- 
szy wy kochacie, w któ- 
rym choć jego nie widzicie 
teraz, wszakże wierząc, wese- 
licie się radością niewymów- 
na i pełna chwały : ` Skorir 

9. Otrzymujac koniee * 
wiary waszćj, to jest zbawie- 
nie dusz waszych. "39% 

10. O którém zbawieniu 
wywiadowali się i badali się 
Prorocy, którzy o tćj łasce, 
która na was przyjść miała, 
prorokowali, 

11. Badając, na który albo 
na jaki czas oznaymiał Duch 
Chrystusa, który w nieh był; 
świadcząc naprzód o cierpie- 
niach, które miały przyjsć na 
Chrystusa, 1 0 sławach co 
nastapila. 


A COC OOO 


WEKA 


WTZ ETAP à 


12. Którym objawiono było 
nie * samym sobie, alenam 


iż 
tóm opowiadali, co wam te- | 
raz zwiastowano przez tych, | 


co wam kazali Mwangielija 
przez Ducha świętego z nie- 
ba zesłanego; na które rzeczy 
pragna wpatrywać się anio- 
Żowie. * Jan. 4, 88. 
J9 p a = 7 3 ary r p 
18. Frzetoż  przepasawszy 
biodra * umysłu waszego 


trzeźwymi badźcie, i miejcie | 


S 


nadzieje do końca ku téj 
łasce, która wam dana będzie 
przyobjawieniu Jezusa Chry- 
stusa, * Luk. 12, 85. Efez. 6, 14. 

14. Jako synowie posłuszni, 
nie przypodobywajcie się 
przeszłym niepożadliwościom 
gdyście żyli w waszej nie- 
wiadomości ; 

15. Ale jako ten który was 
powołał Święty jest, i wy 
badźcie * świętymi we wszel- 
kićm obcowaniu. <" Zu: 

16. Dla tego jest napisano: 
świętymi * badźcie, bom Ja 
Swiety. * 8 Moj.11, 44. r.19,2. r. 20, 7. 
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17. A jeśliwyznajecie Ojcem 
tego, który bez * różnicy | 
osób sądzi według uczynku 
każdego, spędzajcie czas, 
przemieszkiwania waszego, w 
b jaźni, * 2 Kron. 19, 7. Job. 34, 19. Dzie. 


s 10,84. Rzym.2, 21. Gal.2,6. 
Efez, 6, 9. Kol. 3, 25. Ź 


18. Wiedząc iż nie * ska- 
zitelnemi rzeczami, jak śró- 
bro albo złoto, wykupieni 
jesteście od marnego stanu 
waszego, od ojców, wam prze- 


kaz i j *Mar. 10, 45, 1K 
aney tradycyi, EMET BE 


19. Ale drogą krwią, Chry- 


p cz wj A OCE 


I Iasr 5. PIOTRA I. II. 


| stusa jako * Bar 
| winnego 1 niepok 


anka p: 
e lane = 
| * Żyd. 0, 14. 1 Jan. 1,7. Objaw » 0803 
20. Który był a 
| przed założeniem * 4 
| objawiony w czasac 
| cznych wam. 

21. Którzy przezeń wien. 

3 > rzy. 
cie w Boga, który go powst; 
| odumarłych,i dał mu hę. 
aby wiara i nadzieja Wad. 

była w Bogu. : 
22. Wiedząc żeście Oczyścili 
| dusze wasze w posłuszeństwie 
| prawdy, przez Ducha ku nie- 
| obłudnéj * braterskićj miło. 
ŚCI, z czystego serca jedni 


* Rzym. 12 iotr. 3 

28. omoare będąc, * 8 
z nasienia skazitelnego, ale 
z nieskazitelnego przez słowo 
Boga żyjące i trwające na 
wieki. * Jak. 1, 18, 

24. Ponieważ wszelkie ciało 
jest jako * trawa, i wszelka 
chwała człowiecza jako kwiat 
trawy; uwiędła trawa, i kwiat 


IÓJ O: : * Ps. 102,12. 1. 103, 15. 
JJ opadł TEP Ta 40, 6. Tk 1, 10. 
25. Ale słowo Boga trwa 


na wieki. A toć jest słowo, 


które wam jest przepowia- 
dane przez Ewangielije. 


ROZDZIAŁ IL. 


I. Upomina, aby żywot prowadzili jaki na 
odrodzonych należy, 1—5. IT. L aby ich wia- 
ra w Chrystusa na słabiała, 6—10. III. Na 
ostatek do posłuszeństwa przeciwko prze- 

ożonym, 11—20. IV. I do znoszenia ucis- 
ów przykładem Chrystusowym prowadzi, 


21—25, 5 i 
JPRZETOŹ zaniechawszy * 
wszelką złość, i wszelką 
zdradę, i obłudę, i zazdrość, 


i wszelakie obmówiska.. 
* Rzym, 6, 4, Efez, 4, 22. Kol. 3,8. Żyd. 12,1 


drugich szczerze kochajcie ; 


mer 


WJ iście 


Fo JEDZ Ps 


ka, 


nemo lai 
_ glowa 


9 Jes cipe (38 
A x „e tose 
yi ; Aa 1 ie 

o którego przystępując, 
4-740 kamienia ŻyJącego, 
-: odrzuconego, ale od 
| kosztow- 


wy jako żyiące kamie- 
A jęsteści budowani w. du- 
dk w kapłaństwo * 
cte, do ofiarowania du- 


świ 
APE! 

w przez Jezusa Chrystu- 
Bogu p * Objaw. 1, 6. t Rzym. 12,1. 
7 ; ka bi 
6. A przetoż zamyka * pIs- 
mo : cla j 
główny kamień narożny, wy- 
brany, kosztowny, a kto t 


1 ŁULMA, LL 


chowych't ofiar, przyjemnych | 


Oto kładę w Syonie | 


425 


zadziwiającej swej światło- 


| , ) 
SC1 ; * 2 Moj. 19,6. zaj. 61, 6, 


10. Którzyście dawniev byli 
nie *% ludem, ale jesteście te- 
raz ludem Boga ; którzyście 
nie dostapili byli miłosier- 
dzia,aleście teraz miłosierdzia 
dostąpili. * Rzym, 9, 25. 
11. Najmilsi, prosze was, 
abyście jako przychodnie i 
goście wstrzymywali się od * 
cielesnych pożądliwości, któ- 
re walczą przeciwko duszy, 
* Rzym. 13, 13. 
12. Obcowanie * wasze ma- 
jac poczciwe między Poga- 
| nami, aby zamiast tego, w 
czem was obmawiaja jako 
złoczyńców, dobrym się 
uczynkóm waszym przypa- 
trujac, chwalili Boga ł w 
dzień nawiedzenia. {iurs w 
1 Piotr. 3, 16. 
18. Badźcież tedy ulegli 


weń uwierzy, nie będzie za- 

* Tzaj. 28, 16. Rzym. 9, 38. 
wstydzony. +Ps.2,13. Przyp. 16, 20. 
Izaj. 30, 18. Jer. 17, 7. 


7, Wam tedy wierzącym | 


jest on kosztowny, ale niepo- 


słusznym ten kamień, który 
odrzucili * budujący, tenże 


się stał głowa narożna, s;: jfat, 


1,42. Dzie. 4, 11. Izaj.1, 14, 


wszelkiemu ludzkiemu urzę- 
dowi dla Pana, ezy królowi, 
| jako najwyższemu, 
| 14. Czy przełożonym, jako 
od niego posłanym dla kara- 
nia złoczyńców i dla pochwa- 
ły dobrze czyniącym. 
15. Albowiem taka jest wo- 


$. I kamieniem upadku i la Boga ; abyście dobrze czy- 


opoka zgorszenia tym, którzy 
sę obrażaja o słowo, nie 
wierząc, na eo tóż przezna- 


czeni Są. 


9, Alewy jesteścierodzajem 


Wybranym, królewskićm 


t 


apłaństwem, narodem świę- 

Jm, ludem nabytym, abyście | praterstwo miłujcie, „Boga 

s azywali cnoty tego, który się bójcie, króla CZE 
«powołał z ciemności do | * 


niac, usta zatkali ciemnych, 
lupich ludzi. | +25 
16. Jako wolni, a mie uzy- 
wając * waszej wolności jako 
C 


czciwości, ale 
zasłone niepo + Gal. 5, 18. 


‘dko słudzy Boga. 


17. Wszystkich szanujcie, 


zym. 12, 1 


„yoyo 


aonana 


T TA A 


aaa n 
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18. Słudzy, bądźcie * pod- 


; ą KeA: 
dani panóm we wsze lkićj bo- 
jaźni, nietylko dobrym 1 


łagodnym, ale i kłótliwym. 
2 * Efez. 6,5. Kol. 3, 22, Tyt. 2, 9. 


19. Gdyż to podoba się Bo- 
cu, jeśli kto dla sumienia 
Boga ponosi fre sunki, cier- 
piac niewinnie. 


"20. Bo jakaż jóst chwała, | 
jeślibyściegrzósząc cierpliwie | 


znosili, by was i pięściami 
bito? Ale jeśli dobrze * 
czyniąc i cierpiąc znosicle, 


to jest przyjęte od Boga. 
` * Mat. 5, 10. Luk. 6, 22. 


21. Albowiem na toż powo- 
łani jesteście, ponieważ i 
Chrystus cierpiał za nas, Zo- 
stawiwszy nam przykład, 
abyście w jego slady wstę- 
powali. 

22. Który grzóchu * nie 
czynił, ani znalezione było 


zwodzenie w ustach jego. 
* izaj. 53,9. 2 Kor.5, 21. 1 Jan.3,5. 


238. Któremu gdy złorze- 
czono, nie odzłorzeczył ; gdy 
cierpiał, nie groził, ale poru- 
czył siebie temu, który spra- 
wiedliwie sadzi. 

24. Który sam w samym 
siebie, zniosł nasze grzechy, 
w swojm własnym ciele na 
drzewo, abyśmy obumariszy 
grzóchóm w sprawiedliwości 
żyli; którego chłostaniem 
uzdrowieni jesteście. * {%9 

25. Albowiem byliście ją- 
ko * owce błądzące ; ale te- | 
raz jesteście nawróceni do 


Pasterza i Biskupa dusz 
waszych. ENE 


| raniu się w szaty, 
© 


I. Lst Ś. PIOTRA, II. III. 


rz 
ROZDZIAŁ III 
I. Chrześciańskie małżonki messo 
choć i niewiernych lekce SOŁRE W Swoich 
mają, 1-4. IL Przykładem bi YĆ nie 
małżonek, 5—7. III. Każdemu Ach 
nemu należące napominanie da rwier. 
IV. Wierni prześladowanie aktów, W S— 
sić, 14, 15. V. I poczet wiary g © Unie zng. 
wać maja, 16—22. e SWO] wyda. 


"ZP . = 
TAKŻE Wwy żony, * bądźeję 
| uległe mężóm wasz 
| aby cl którzy nie GERS, mz 
słowo, przez pobożne abo 
wanie żon, bez dysputy +b R 
pozyskani,  +ęcż, 5,22. Kols, Us 


niu się złotem, albo w ubie- 

* e z a 9, 
4. Ale niech będzie skryty 
serdeczny człowiek, w to co 
jest nieskazitelne, nawet oz. 
doba cichego i spokojnego 
ducha, który jest w obliczu 
Boga wielkiey ceny. 

5. Albowiem tak też w daw- 
nym czasie, święte niewiasty 
ufajace w Bogu, zdobiły się 
bedac poddane swoim wla- 
snym mężóm : 

6. Tak jak Sara była postu- 
szna Abrahamowi, nazywając 


* go panem ; którćj wy staly- 
ście się córkami, gdy dobrze 
czynicie, nie lękając się Ža- 
dnych zakłuceń. -*** Pii 
7. Także i wy, mężowie, 


| mieszkajcie z niómi * rozwa- 


żnie, a jako słabszemu ne 
czyniu niewieściemu odda- 
wajcie, szacunek, jako razem 
dziedziczkom łaski życia; aby 


I. Lusr S. P 


odlitwy Wasze nie prze- 
1 P 


się S *1 Kor.7, 3. 
WE y. a Z TTG FW 
zywa J a koniec wszyscy | 


Pr scio * jednomyślni, spół- 
bac piący dolęgimo go bra- | 
api ~ iłujacy, mHosierni 
erst™ 0 HR * JAA Filip. 3, 15. 

h 710 

aprzej”” >, . 3 k 
iuPNze oddawając złego * | 
"+, ani lżenie za lżenie ;| 
e błogosławiac, | 


ydyż wiócie, 1% na to powo- | 


O w, 
Jani | 
awWIOnS . Mat.5.59. Rzym. 12,17. | 


boi niech pohamuje język: 
swój od złego, A usta jego | 
niech nie mówią zdrady ;ss,15. | 
11. Niech unika * złego, 
a czyni dobre; niech szuka 
okój i sciga za nim. ga 1,18. | 
19. Albowiem oczy Pana 
sklonne są na sprawiedli- 
wych, a uszy jego otwarte są 
na ich prośby; lecz oblicze 
Pana jest przeciwko tym, 
którzy czynią złe. 

18. I któż jest coby wam 


TORRA II[. 197 
Jodki i 427 
Jest, z lagodnościa iz bo 
mając * sumienie dobr 


jaźnią, 
= JE , 
16. Aby w tóm, czóm 
obmawiają jako złoczyńce 
zawstydzili się ci, którzy na- 
ganę fałszywie dają waszemu 
dobremu obcowaniu w Chry- 
stusie. i 
17. Lepiéj bowiem jest, 
abyście dobrze czyniąc, jeśli 
się tak podoba woli Boga, 
cierpieli, niżeli źle czyniąc. 


18. Bo 1 Chrystus też raz 


M n? 
was 


| za grzóchy * cierpiał, spra- 


wiedliwy za niesprawiedli- 
wych, aby nas przywiódł da 
Boga, będąc umartwiony w 
ciele, ale ożywiony Du- 
chem ; * Rzym. 5,6. Żyd.9, 28. 

19. W którym też tym du- 
chóm, którzy są w więzieniu 
przyszedłszy kazał, 

20. Którzy niekiedy byli 
nieposłuszni, gdy * raz ocze- 
kiwała Boga cierpliwość za 
dni Noego, kiedy arkę goto- 


! wano, w którym mało (to 


jest ośm) dusz były wyba- 
| wione przez wode. ;;,1 ira, 21; 


zaszkodził, jeśli dobrego na- 
śladowcami jesteście ? 


| 37. Luk. 17, %. 
| 21. Czego teraz, podobnym 


| 


14. Bo chociażbyście tóż * | wzorem będąc, chrzest także 
terpieli dla sprawiedliwości, | zbawia nas (nie sklada- 
błogosławieni jesteście; a | nie cielesnego plugastwa, 
straszeń ich + nie lękajcie ale * odpowiedź sumienia 
się, ani trwożcie się, ale Pana | dobrego u Boga) przez 
oga uswięcajcie w sercach | zmartwychwstanie. z. Jesa 
DET uaib bae Tiaa) Chrystusa ga reei 
wi dania od S RETER e B ca Mes do nieba, 
pytającemu, aa ię dbi zy sobie anioły, i 
È , przy- | podbiwszy j 


| 
WĄ LAT ~. D . BOE p 
Jay téj nadziei, która w was | zwiórzchnoścći, 1 mocy: 


EE 


EAC 
ao O 


a 
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rz FT P T ICIC UDYZET ish, s (> maja + 
ROZDZIAŁ IV. | i Ra Ue miłość Jeani ku 
| 4110 . € „ > 3 
1. Przykład ucierpienia Chrystusa Pananam | ( rr , albowiem miłość st 
wystawiwszy, napomina nas, abyśmy się | ząlcrvie mnós > m 
grzćchów strzegli, 1—6. II. Zaleca modli- j SPL =P stw O . przewi. 
twe.7. III. Miłość, 8. IV. Gościnność, 9. | NIEM. rzyp. 10, 12. Jak. 5 


o 7 ` > +3 29 
V. Wierność w urzedzie, 10. VI. Służbę | 3% Lass 3 . 
Boża, 11. VII. I cierpliwość dla imienia | f 9. Goscinny mi * bądźci 
Pańskiego, 12—17. VIII. Karanie Boże się jedni ku drugim bez p % e 
od domu jego zaczyna, 19. l KAC A z RE a 4: j i s zen > 
TTN. 7 Kz A. wm. 12, 13. * Filip, 9 
DONIEWAŹ tedy Chry- | Ę P 2,14, 


10. Każdy jako wział * dan 
tax mim jeder  drugięmy 
usiugujcie, jako dobrzy gzą 
U . 7. p 3 "JJ Nadym 
farze rozlicznéj łaski Boga 

* Rzym. 12, 6, 7, s. 


stus ucierpiał za nas w j 
ciele, i wy téż tym umysłem | 
badźcie uzbrojeni, bo ten, co | 
cierpiał w ciele, poprzestał | 


p Manowo grzechu, | w: do ar | 14. Jeśli któ mówi, niech 
2. Aby już więcćj nie cie- | mówi * jako wyrocznia Boga: 

lesnóm pożądliwościom, ale | jeśli kto posługuje, niech to 

roli Boga żyli ostatek swego | czyni jako ze zdolności, które 

; czasu w ciele. Bóg daje; aby we wszystkiém 


3. Bo dosyć nam, „żeśmy | chwalony był Bóg przez Je- 
przeszłego czasu Życia, po- | zusa Chrystusa, któremu 
peźniając wole Poganów, cho- | należy chwała i panowanie 
dząc w rozpustach, w poża- | na wieki wieków. Amen. 
dliwościach, w opilstwach, w | 1%. a jęć doi SARE 
biesiadach, w  pijaństwach | I TE? „Najmilsi, niech wam nie 
i sprosnych  bałwochwał- |, E70T70CZę dziwną te spro- 
SPSSER * Etez,4,17,8. | bowanie ognia które na was 
4. W czym, zdaje im się przychodzi ku doświadczeniu 
obca rzeczą że wy się z nimi | "257emu, Ja s co nowego 
nie ubiegacie w te zbyteczne |" Was Przyć Wa 
rozpusty, bluźniac was. BE 15. Ale radujcie FIZ tego, 
F żeście uczęstnikami * cierpień 
temu, który gotow, jest są- Chrystusa ; abyście się, gdy 
dzić żyiące i umarłe. JES? PRA A A zad 
6. Dla tego bowiem i umar- niż 5 radością weselili. "%10. 
Filip. 3, 10. 1 Piotr. T, 7. 
lym kazano Bwangieliją, aby | 14. Jeśli was lżą dla imie- 
sądzeni byli według ludzi w | nia * Chrystusa, błogosła- 
ciele, ale żyli według Boga i wieni jesteście, gdyż Duch 
duchem. | chwały i moe Boga odpo- 
7. A wszystkiego koniec | czywa na was, który przez 
pray bliżył się. |_| nich jest biuźniony, ale przez 
8. Przetoż trzeźśwymi bądź- | was jest uwielbiony. Zas 
cie 1 czuwajcie w modli-| 15. A żaden z was * niech 
twach, a nadewszystko mićj- nie cierpi jako morderca, 


5. Którzy zdadza rachunek 


T Man 


I. Last S. PIOTRA, V. 
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„„dziój: albo złoczyńca, dziedzietwem EZ, 
albo ra „wy cudzy urząd się | wzormi będące trzody. *11 
bo je, PRAES. | 4, A gdy się okaże główny 
ptracajć +'eśli kto cierpi | Pasterz, wy odbierze da ary. 
16. Chrześcijanin, niech a zwiędłą * koronę chwały 
BEO V] owszem niec w b PERES o rT 
H wstydz» m ERA, 5. Także młodsi, bądźci 
chwali boga w >. poddani starszym, a wszyscy 


„ Albowiem CZa8 jest, aby 

pad począł * od | 

ggorr „nieważ najprzóc Ta 

Boga; % poniewź żali kij gdyż Bóg pysznym + 
Ę sie t od nas, jakaż | 9. " zŁę 

yna, FE “ia | SIĘ, A pokornym łaske daje. 


P> p- aa Æ 2" 1 z s j n 
bądźcie * ozdobieni pokora 
jedni drugim poddajae sie, 


1% konieć tych, C0 BANIE | m Eaa oa 

pędzie KO ali Boć g | + E Takie "CEE '"29D.3,34. r. 20,23 
t y agni Ewangielij boga! | 6. Uniżajcież się tedy 

POS: o5 39. Bzech. 9,6. f Zuk. 28, 31. | k v 


A jeśli sprawiedliwy * | pod mocna teka Boga, aby 

18. A: J l bedzie, | WaS, Wywyższył w czasie 
zbawiony ędzie, | . S Duk. 1] 

Jedwie > 7 | SWOJ. (. "Gap II. r.18,14. 


‘z bezbożny i grzeszny „Jak. 4,6,7. 
ga = h 9 y * Przyp. 11, 31. gya Wszystkie troski wasze 
1e OKAŻE : . Z s * Trz IWSZY aj riy? © 
19. Przetoż ci, którzy cier- | | Wrzuciwszy nań, gdyż on 
pia według woli Boga, dobrze OA SIĘ O WAS. g 35. Lak.13 2. 

C D 1 nr WY 1 3 FAA a 
czyniąc, niech poruczą zacho- | 8. Trzeźw ymi bądźcie, czu- 
wanie swych dusz, wiernemu waj Cie ; albowiem przeciw- 

Stworzycielowi. nik wasz djabeł, jako lew 

* ryczący, obchodzi, szukając 

M | Paraben ana ARMY ZM 

ROZDZIAŁ V. | kogoby pożarł. “pak xa. 

I Starszych, aby wiernie służyli kościoło- 9. Któremu dawajcie PRE 
i Bożemu, i nie panowali nad nim, 1—4. | 20 p ska SSR 
JI MLZodszyćh, aby starszym poddanymi, | POY, mocni będąc W wierze 1 
5 IO. A wszystkich, aby się uniżali, 6, 7. | wiedzac iż sie takoweż cier- 
IV. Trzeźwymi i czujnymi będące, 8. V.| . «© S cy a A 
Odpór dajac szatanowi, napomina, 9—14. pienia nad br ALEI stw cm 

QI ARSZYCH zatym którzy | WASZ6M, które sa na świecie, 

TEN . ryk TW 39 
są między wami, proszę | W) Sonywaję: Ikićż Taski 

. , =, n 3 L l H TO rið SK 3 

ja który też jestem spółstar. | 10: A Bóg w R Id pc 

szy * i świadek cierpienia który was "ane w: ye ą 

. c | aznó1 rałV $ ] W LDry- 

Chrystusa, iuczęstnik chwały, | ¢729] chwały swojej ki 

E * stusie Jezusie, gdy kruciu- 

co ma być objawiona : "48 | stusie Jezusie, Sly J 
DA a E >>= | tko ucierpicie, ten was Qo- 
a Laścle * trzodę Boga, i a. ni. ubwierdzi 

ARE , E -. 0%» | skonałymi uczyni, utwiercz!, 
którą jest miedzy war | Skonady SE BC * 

Jest między wami, do- : Di an TON 

AO saa EV , umocni i ugruntuje; “a w. 

was Je] nie zprzymusu, | 4 piotr. 1, 6. j yiose: 

LE dobrowolnie ; nie dla| 11. Jemu niech będzie 

8 Ni | %1 ne ranie 12 VICHEL 
Irosnego zysku, ale z ocho- | chwała*i panowanie na wies 
Jm umysłem : * Dzie. 20,28. | vriekÓW. Amen. Tyski 
0.4 | jal- b | Inno! SYLWANA Wa. 

m jako panując nadj 12. Przez RJ 


p 
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wiernego brata, jak ja mnie- ; jest w „Baby! onie, į * M, 
| mam, krótko pisalem, na-|syn mój. + Dziec arek, 
| pominając i świadcząc, iż | 14. Pozdrówcie = 
| ta jest prawdziwa łaska Bo- | drugic 


jedni + 


RR: naa Ten ry, pocalowanin m; LIST WTÓRY POWSZECHNY 
ga w którćj wy stoicie. ści. Pokój niec] i. tyg" 
18. Pozdrawia was spólwy- | wam wszystkim, któwścąe | g, PIOTRA APOSTOŁA, 
brany kościoł, ten który | Chrystusie Jezusie. R | 


* Rzym. 16, 16. 2 Kor, na 


| . . 
ROZDZIAŁ L ZA) 6. A do umiejętności pow. 
z tz „ IL I skarby wiary | gni n Buzala ! pow 
oboé Boża. "4 Tr. Świętobliwość śclągliwość, a do powściagli- 
rzypomnia "m. TY. Ażeby byłotćm | wości Cierpliwość a a. © 
żywota zaleca,  bianiejeż0:12,18. V. Że | pliwość, a do cier- 


rażniejsze Teo śmierci oznajmuje, 14, 15. | pliwości pobożność ° 
ci AAE hkr | 072 bO pobożności brater- 
Słowo Boże wielce zaleca, ua a | ską uprzej MOŚĆ, a do u 
„TYMON Piotr, sługa 1 apo- | mości braterskiej miłość. 
S stoł Jezusa Chrystusa, | 8. Albowiem gdy to jest w 
tym którzy równie z nami | was, 1 obfituje; zostaniecie 
kosztowne wiare otrzymali, |Wy am próźnymi, ani nie- 
rez sprawiedliwość Boga pożytecznymi w znajomości 
i Zbawiciela naszego Jezusa | Pana naszego Jezusa Chry- 
Chrystusa. | stusa. 

9. łaska i pokój * niech| 9. Ale ten, komu braknie 
się wam rozmnożą, przez poz- „tych rzeczy, ślepy jest, i nie 
nanie Boga 1 Jezusa Pana z daleka nie mogący widzić, 
naszego. ais Piori |i zapomniał że był oczysz- 
3. Jako nam jego Boska | czony od dawnych grzóchów 
moc wszystko, eo * do życia | swojch. 
ido pobożności należy dała | 10. Przetoż, bracia, raczój 
przez poznanie jego, który | się starajcie, abyście powo- 
nas powołał przez swą sławe | łanie i wybranie wasze pew- 
1enoty ; "1kor.1,5. | nym uczynili; albowiem to 
„A. Przez co bardzo wielkie | czyniac nigdy się nie potknie- 
l kosztowne obietnice, on | cie. 

tam dał, abyście przez nie, | 11. Tak bowiem hojnie wam 
zostali uczestnikami Boskie- | dane będzie wejście do wie- 
80 przyrodzenia, uszedlszy | cznego królestwa Pana na- 
„żenia tego, które jest na | szego i Zbawiciela Jezusa 
wiecie w pożądliwościach. | Chrystusa. 

u Wy też kutemu samemu | 12. Przetoż nie zaniedbam 


przej- 


UW) = A : k ; ; 
0] pilności przykła- | was ciągle upominać o ty ch 
a Przydajcie do wiary | rzeczach ; chociaż wy 10 zna- 

szé 


"4 i Jesteście utwierdzeni w 
umiej cnotę, a do enoty cie 1 jesteście utwierdze 
letność ; teraźniejszćj prawdzie. 
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II. Lrsr Ś. ProrRa, I. IT. 


18. Boć to mam za słuszna ludzkićj * brzyszło 
rzecz, póki jestem w tym czasy Proroctwo. | 
przybytku, abym was pobu- | mówili od Boga. 
dzał przez napominanie, | 
14. Wiedząc że w krótce 
muszę złożyć ten mój namiot, 
jako mi Ii Pan nasz Jezus 


C r 2 ym. 8, 13, R 
ROZDZIAŁ, IT 
I. Upominania potrzebe po au 


kazuje 
wych nanczycielów, 1, 2 Ti > Aa fa 


a Szy. 


3% j -/ *Jan.2 AWCRRZŁ RZE USAK I. ic} s 
Chrystus * objawił. "7% .19% | złe i zginienie opisuje, 3—11, pp Siki 
ssd: 7 MA IR 3 ~ | do niemych zwierząt, 12—16. IV. -4 ong 
jo. A nadto starać SIĘ będę | zien bez wody przyrównywa TA Stud. 


o to ze wszelakićj miary, aby- | YLI téż i fałszywi * EG 
ście wy 1 po zejściu mojóm ||”  roey między ludem, jako 
te rzeczy sobie zawsze przy- | i między wami będa fałszywi 
pominali. | nauczyciele, którzy potajem 
16. Albowiem my nie baśni nie wprowadza kacerstwa 
jakich misternie * wymyslo- : zatracenia, nawet zapierając 
nych, nasladowali, gdyśmy |się Pana. który ich kupił 
wam oznajmili moe i przyj- | sprowadzając na siebie pred- 
ście Pana naszego Jezusa | kie zniszczenie.  *%Moj 1. 
Chrystusa, lecz my byli oczu | 2. A wielu naśladować be. 
swiatkami jego majestatu. dzie ich herezyi lubieżnych 
O jabi | »14 14,9. | przez które droga prawdy 
17. Bo on wzjął od Boga | będzie bluźnicna. 
Ojca cześć i chwałę, gdy do| 8. I przez chciwość zmyślo- 
niego przyszedł głos z wyż- | nymi słowami, wami kupczyć 
szości chwały: Oto jest * | będa, którym sad z dawna 
Syn mój miły, w którym mi | przepowiedziany nie odwłó- 
się upodobało. 'q375 Mar. | czy się, i zatracenie ich nie 
18. A głos ten myśmy sły- | drzómie. | 
szeli który przyszedł z nieba, | 4. Albowiem jeśli Bóg 
będąc z nim na górze świętćj. | aniołom, * którzy byli zgrzé- 
19. I mamy też pewniejsze | szyli, nie przepuścił, ale strą- 
słowo Proroctwa na które |ciwszy je do piekła, wydał 
bacząc, Jako na swiatło oswie- | łańcuchóm ciemności, aby 
tlające ciemne miejsce, do- | byli zachowanina sąd; * 13%. 
brze czynicie, dopóki dzień 


5. Także i staremu światu? 
nie oświta, i dzienna gwiazda, | nie przepuścił, ale Noego f 
wniknie w serca wasze. | osióm osób, kaznodzieję spra- 
„20. To najpierwćj wiedząc, | wiedliwości zachował, przy- 
1ż żadne Proroctwo pisma wiódłszy potop na świat bez- 
mie jest prywatnego wy- | bożny; "134.717. ta Moj.7, 18 | 
Madu, 6. I miasta Sodomczyków 1 
Gromorry w popiół obróciw- 


| 
21. Albowiem nie z woli 


II. Les Si Prorna, IL 


rócemiem potępi, 
dfs, wozy je na PTZ klad 
gps „zęby bezbożnie żyli; 
; zŁÓŁ4Y VY., > J s 
mrqwiedliwego Lota, 
ków rozpust- | 


wyw 


r. 


+: 
OM Ag vra š 
et pene a iksa 20. | 
wy” ycowaniem trapionego, | 
ym 0 DL *1 Moj. 19,7, 0, 15. 


p 

WY Albowiem widzeniem i 

* iem, ON sprawiedliwy | 
. szkajął „między nimi, | 
mie?” o dniu swoją dusze | 
tie zgdliwe,uczynkami tych 
 „zbożnych trapił.) | 
9 Umie Pan pobożnych Z | 
„okuszenia wy aj 2 Ao UGA, 
i rawiedliwych na dzień sadu 
ju karaniu zachować : 

10, A szczególnie tych, 
którzy za ciałem w pożądli- 
wości plugastwa chodzą, a 
mićrzchnością  pogardzają, 
dumni, i sobie się podobajacy, 
nie wzdrygają się bluźnić 
dostojeństwa. 

Il. Chociaż aniołowie þe- 
dac większymi siłą i mocą, 
nie przynoszą przeciwko nim 
przel Pana bluźnierskiego 
sądu,* (* w. 4.) 


12. Ale ci jako bydło bez- 


głyszen 


| synowie przeklę 


|prawę drogę, zbłądzik, 


rozumne, które za przyro- 
dzeniem idzie, sprawione na 


1 Uowienie i zatrate, bluźniac 


to, czego * nie rozumieją w 
téj zgnieliźnie swojćj zaginą, 
ý * Judas. w. 10. 

l3. I odniosą zapłatę nie- 
awiedliwości, jako i ci, 
adj ZA rozkosz mają każ- 
a rA lubieżności, będąc 

Sastwem i zmazą, rozkosz 


ala, a PER 
Rw zdradach ulubionych 


; t33 
swoich, podczas gdy nn: 

76 1 |- AE s ody OM Z 
wami bankietuia 

14. Oczy majac pełna 
lzołóstywa i „3 PE”, Pame ct 
dzołóstwa inie ustawa; CE w 

j k : GA ti ť wW 
grzechu, przyłudzaiac du za 


niestateczne, 
wyćwiczone w 


majac serce 


łakomstwie, 

i stwa, 

15. tórzy puściw 
Którzy Opuściwszy 


] > dro na- 
śladując * droge Balaama 
= SZĄ Et Jez. 
syna Bosora, który zapłatę 
niesprawiedliwości umiřo- 


wał ; * 4 Moj. 22, 23, Jud. w. TL 

16. Ale był zgromiony za 
swoje niegodziwość ; niemy 
osioł pod jarzmem, głosem 
człowieka mówiac, zahamo- 
wał szaleństwo proroka. 

17. Tacy sa studniami bez 
wody, obłoki od wichru pe- 
dzone, którym chmura cie- 
mności na wieki jest zacho- 
wana. 

18. Gdyż kiedy mówią na- 
dętómi prożnością słowy, 
przyłudzaja przez pożądli- 
wości cielesne i wyuzdane 
lubieżności tych, którzy byli 
prawdziwie uciekli od obeu- 
jących w błędzie, 

19. Wolność im obiecując, 
a sami bedac niewolnikami 
skazy. Albowiem człowiek 
od kogo jest * zwyciężony, 
temu tóż jest poddany w 
ni ew ol e. * Jan. 8, 34. AEP: 6, © 

20. Gdyż jeśli po umknieniu 
plugastw świata, przez poz- 
nanie Pana i Zbawiciela Je- 
zusa Chrystusa, znowu 
uwikławszy się nimi zwy- 
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cieżeni są ostateczne polo- zdawna utworzone były iz; 
żenie ich, gorsze jest niż | mia fz wody i w wodzie jaj 
ost * Mat, 19, b. żyd. 0 $ | neła poziomie przez i a. 
21. Boby im było lepiéj, nie | Boga, "Mol, 1. + -ps, gą O 
znać drogę sprawiedliwości, | 6. Dla czego świat który n 
niżeli poznawszy ją, odwrócić | ówczas był, wodą będze A 
się od danego im rozkazania | zatopiony, zginął. *1 Moj., 1s, 
świętego. 7. Lecz te niebiosa i ziemią 
29. Aleć się im zdarzyło | które teraz są, tómże słowem 
według tego prawdziwćgo | trzymane są i zachowane 
przysłowia: Pies wrócił się ; ogniowi do dnia sądu i zatrą. 
* do swoich rzygań ; a świnia | cenia bezbożnych ludzi, 
umyta do tarzania się w bło-| 8. Ale ta jedna rzecz niech 
cie. Pr. | wam nie będzie tajna, naj. 
ROZDZIAŁ III. (milsi, iż jeden dzień u Pana 
i jest * jako tysiac lat, a tysiąc 


I. Potrzeba bracia czesto upominac dla nie- ' $ È ; re 
bespieczeństwa od nasmiewców, 1—7. II. | lat jako jeden. dzień. * Ps- %,4. 
Upomina, aby według zmysłu cielesnegoo | 2 AE y i 
dniu Pańskim nie rozumieli, 8—13. Ale | 9. Pan nie * odkłada na ju- 
wiedzieli, że już prawie obecny jest, 14—18. | tro swój obietnicy (jako to 

. = OS 5 7 . . 2 . 
AJMILSI ! już ten drugi ; niektórzy mniemają za niery- 
list do was piszę, w obu | chłość,) ale używa cierpli- 
wzbudzając, przez przypo- | wości przeciwko nam, nie 
minanie, czysty umysł wasz : | chcąc aby któkolwiek zginął, 
2. Abyście pamiętali na|aby żeby wszyscy do + 
slowa przepowiedziane wam | upamiętania się przyszli. 


naprzód przez świętych Pro- AE ZIE 
roków; i na przykazania 10. A. ten dzień Pana przyj. 


nasze, Apostołów Pana i dzie jako złodzićj A 
Zbawiciela. w którym niebiosa Z wiel] 4 
8. To najpićrwój wiedząc, TĘ DR a. wek. 
że przyjda %* w ostateczne | EA e -0 dziel po 
dni szydercy, według włas- też. ziemia p od REP 
nyoh swoich pożądliwości.| 4 ow. Spa BO DRAR «8, remi 
chodzący, "iage msl | 11. Wiedząc przeto że to 
4. I mówiący: Gdzież jest | wszystko będzie rozstopione, 
obietnica * przyjścia jego? | jakimiż wy powinniście być 
albowiem odtąd jak ojcowie ; w świętych obeowaniach 1 


zasnęli, wszystko tak trwa | pobożnościach ? j 
jak było od początku stwo-| 12. Oczekiwając i przewi- 
APR * Ezech. 12,22. | dywając z  upragnieniem 
5. Tego uporczywie nie | na przyjście dnia Boga, W 
chege wiedzieć, że niebiosa * który niebiosa gorejące roZ- 


e 


IL Lisr 5. 


L s 74 Y T nfe 
CZA SIE; ib ŻyW1ody para- 
RYA i ź t aE 
p e rozstopn1eJ&. 
IA Por 
800, nowój ziemi * wed- 


obietnicy jego oczeku- 


lug ° których sprawiedli- | 


zaj. 65, 17. r. 66, 22. 
bjaw. 21, 1. 


jemy» 


m mieszka. 6 
„yśĆ m1esZ ć 
M4 Przetoż najmilsi, tego 
'kując, starajcie Się, aby- 
APA zmazy * i bez na- 
aa od niego znalezieni byli 
CURE + Mat. 24, 46. r. 25, 10. 
pokoju. AE OB" 
15 A nieskwapliwość Pana 
naszego rozumiejcie być na 
zbawienie wasze, jako wam i 
miły brat nasz Paweł według 
danój jemu mądrości pisał 
do was. 
16. Jako i we wszystkich 


nimo to my, nowych | 


PIOTRA, ITE 
listach jego mówi: 
rzeczach: miedzy go "Ich 
ACH; między którymi są 
niektóre rzeczy trudne kę 
zrozumienia, które nieumię. 
jętni 1 miestateczni przekre- 
cają jako i inne pisma, ku 
swemu własnemu zatraceniu 
17. Wy tedy, najmilsi, wie- 
dząc to przedtóm, strzeżcie * 
się, abyście błędem tych nie- 
godziwych nie byli zwiedzeni 
1 me wypadli z waszéj state- 
czności ; * Mar. 13, 23, 
18. Ale rosnićjcie w łasce i 
w Znajomości Pana naszego i 
Zbawiciela Jezusa Chrystusa, 


któremu niech będzie chwała 
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1 teraz 1 za czasy wieczne. 
Amen. 


LIST PIŚRWSZY POWSZECHNY 
Ss JANA A DOS BZ 


ROZDZIAŁ I. 
I. O S?owie onóm wiecznóm, w którćm jest 
Żywot, 1—4. 
e Boża wiernym obiecuje, jeśliby 
poa ci em grzóchów wzdychajac, do js- 
go się miłosierdzia uciekali, 9, 10. 


PO co było od początku, 


cośmy słyszeli, cośmy | 
Gczyma naszymi widzieli, i| 
Ra cośmy patrzyli, i czego 
dotykały, | 


SiE 


e ręce nasze 
Słowo życia ; 


2. (Bo życie było objawione | 


i widzieliśmy to i świadczy- 
my, i zwiastujemy wam to 
życie wieczne, które było u 
Ojca,i objawione nam było ;) 
3. To cośmy, widzieli i 
słyszeli, to wam też zwiastu- 
emy, abyście i wy z nami 
poieczeństwo mieli; a spo- 


eczeństwonasze jest z Ojcem 


Ru p LM: 


i 

Chrystusem. 

ś. A toć my piszemy, aby 
radość * zupełna była. 13%: 


z 15,11. 


5. toć jest polecenie, 
któreśmy słyszeli od niego, i 
zwiastujemy wam: Iż Bóg 
jest światło, * a żadnój cie- 
Mności w nim nie masz. 
* Jan. 8, 12. r. 9, 5. 
„6. Jeślibyśmy rzekli, iż spo- 
eczeństwo mamy z nim, a w 
ciemności chodzimy, kłamie- 
my, a nie czynimy prawdy. 
-. A jeśli w światłości cho- 


I. I światłość, mówiąc,5—8. i 


między sobą, a krew Je 

| Syna jego, OcZzySZzczą * nas 
rod w = Ź RS 
od wszelkiego grzóchu. 


grzószyli. 
zgrzószył, mamy obrońce u 
Ojca, Jezusa Chrystusa spra- 
wiedliwego ; 


| dzimy, jako on jest w światle 


my mamy Społeczeństwo 


ZUusą 


* Zyd. 9, 14, iotr H 

8. Jeślibyśmy * rzekli "5, 
grzóchu nie mamy, sami sle- 
bie zwodzimy, a prawdy w 
nas nie masz. * 415303 śś. 2 Kron, 

9. Jeślibyśmy wyznali * 
grzóchy nasze, wierny jest On 
1 sprawiedliwy, aby nam od. 
puści grzóchy, i oczyścił nas 
od wszelkićj nieprawości. 


* Ps.32,5. Przyp. 28, 13. Dan. 9, 5. Mat 
Dzie. 19, 18. Jakub. 5, 16. AR 


10. Jeślibyśmy rzekli, żeś. 
my nie zgrzószyli, kłamea go 


czynimy, a słowa jego nie 
masz w nas. 


ROZDZIAŁ IL 


I. Chrystus pośrzednik i przyczyfńica, 1, 2. II. 


Znajomość Boża się przez świetobliwość 
zywota pokazuje, 3—11. III. Która wszel- 
kiego wieku ludziom służy, 12,18. IV. Byle 
przy samym Chrystusie trwali, 14. V. 
Świat wzgardzić, 15—17. VI. Antychrysta 
się strzedz, 18—23. VII. Przy poznanćj 
prawdzie statecznie trwać, 24—29. 


J)ZTATKI moje, te rzeczy 


wam piszę, abyście nie 
A jeśliby kto 


2. A on jest pojednaniem 


za grzóchy nasze ; a nie tylko 


1. Eryt. 
a grzóchy * | 

-—*]Jan.1,9. | 
r. 8, 16. 


tóż Z 

1 WASZ ale wiata 
ga kiego AWARE POZ 

gi 0, to wiemy, żeśmy | 


w 
| 


JP Kto mów l Ai 
zania j | ho- | 
„ykazania jego nie zac sa] 
PA klamca jest, a prawdy 
wuje =. 
nim nie MASZ. ; 
h kto zachowuje 


5, Lecz 
M jego, prawdziwie w 
7 o 5 
miłość Boga wykonała 
rzez to wiemy, że w 


esteślay. 


| 
sło- | 
nim 


śię ; | 


6. Kto mówi, że w nim) 


mieszka, powinien, jako on 
chodził, i sam także chodzić. 

7, Najmilsi, nie nowe przy- 
kazanie * wam piszę, ale 
przykazanie stare, któreście 
mieli od początku ; a to stare 
przykazanie jest to słowo, 
od początku. a 

8. Znowu, przykazanie nowe 


nim |- 
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l 12. Piszę wam, moje dziatki, 
bo wam są odpuszeczone wasze 
grzechy dla imienia * jego. 
* Łuk.24. 47 
18. Pisałem wam, ojcowie 
boście poznali tego, który 
jest od początku. Piszę wam 
młodzieńcy, 
żyli szatana. 
14. Piszę wam, dziateczki, 
boście poznali Ojca. Pisałem 
wam, ojcowie, boście poznali 
onego, który jest od początku. 
Pisałem wam, młodzieńcy, 
| boście mocni, a słowo Boga 
mieszka w was, bo wyście 
zwyciężyli onego złośnika. 
15. Nie miłujcie świata, ami 
tych rzeczy, które sa na świe- 
cie ; jeśli kto miłuje * świat, 
nie masz w nim miłości Ojca. 
* Jakub. $, 4. 
16. Albowiem wszystko, eo 
jest na świecie, pożadliwość 


ciała, i pożądliwość oczu, 1 


, 


boście zwycje- 


* piszę wam, które jest 
prawdziwe w nim 1 w was, bo 
ciemność przeminęła, a praw- 
dziwe światło teraz świóci. 
* Jan. 13, 34. 

9. Kto powiada że jest w 
świetle, a brata swego niena- 
widzi, w ciemności jest nawet 
do tąd. 


10. Kto kocha brata swego, 
W świetle mieszka, i nie 
ma 
go przyczyny obrazy w 


nim * Rzym. 14, 15. 


LL. Lecz kto nienawidzi 
„A, * swego, w ciemności 
lest i W ciemności chodzi, a 
me wić, gdzie idzie, bo ciem- 


lego. 
0 14, 15. 


nosé zaslepila oczy 
agi 


pycha żywota, toć nie jest od 
Ojca, ale jest od świata. 

17. A świat przemija, 1 po- 
żądliwość jego ; ale kto czym 
wole Boga, trwa na wieki. 

18. Dziateczki, ostateczny 
czas jest; a jakoście słyszeli, 
że Antychryst przyjdzie, na- 
wetterazwiele Antychrystów 

owstało, z tąd wićmy 1ż jest 

ateczny czas. | 
GA nas wyszli, ale 
nie byli z nas; pa 

'dyby byli z nas, toby A > 
zostali z nami; ale yya l 
aby objawieni byli, iż w 
sey nie byli z nas. 18, o 
30. Ale wy macie pomastq 


x 
ai 


Aaa a n E 


a PÓZ 
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nie od onego Swietego, 1 | téż, iż każdy 


wiócie wszystko. 

21. Nie pisałem wam prze- 
to, jakobyście prawdy „nie 
znali; ale że ja znacie, i że 
każe kłamstwo nie jest z 
prawdy. 

22. Któż jest kłamcą czyż 
nie ten, który zapiera, iż 
Jezus nie jest Chrystusem ? 
Ten jest Antychryst, który 
się zapićra Ojca i Syna. 

23. Ktokolwiek się zapióra 
Syna, i Ojca nie ma; kto 
wyznaje Syna, ma i Ojca. 

24. Wy coście słyszeli od 
poczatku, niechaj to w was 
trwa ; jeśli to w was trwa, 
coście słyszeli od poczatku, 

to wy w Synu i w Ojcu zosta- 
niecie. 

25. A tać jest obietnica, 
którą on nam obiecał, to jest, 
życie wieczne. 

26. To wam napisałem o 
tych, którzy was zwodzą. 

27. Ale to pomazanie, któ- 
reście wy przyięli od niego, 
Zostawa w was, a nie potrze- 
bujecie aby was kto uczył ; 
ale jako jego pomazanie uczy 
Was wszystko, i jest prawdą, 
1nie jest kłamstwo, a jako 
was nauczyło, w niém trwaj- 
cie. 

28. Jteraz, moje dziateczki, 
trwajcie w niém, aby gdy On 
się ukaże, wyście ufność mie. 
i, a nie byli zawstydzeni od 
mego w przyjściu jego. 

oniewąż wiócie że on 


4 każdy, który c 
| Sprawiedliwość, 
| dzony jest. 


ROZDZIAŁ III. 


I. Zacność tego że das Bóg za gyny 
przyjął, zaleciwszy, 1—6. Ir NN 
wota dobrymi uczynkami 
każe, 7—13. III. Tego 
jest miłość, 14—18. RV: 
19—24. 

PATRZCIE co za milość 

dał nam Ojciec, abyśm 
synami Boga nazwani byli: 
przeto świat nie zna paz 
gdyż jego nie zna. 

2. Najmilsi, teraz synami 
Boga Jesteśmy, ale Się Jeszcze 
nie okazało czóm będziemy; 

> s . , 
lecz wiómy, iż gdy się On 
objawi, podobni mu bedzie- 
my; albowiem ujrzymy go 
tak, jak On jest. 

3. A ktokolwiek ma te na- 
dzieję w Nim, oczyszcza sie, 
. . . [5 
jak 1 On czysty jest. 

4. Każdycopopelnia grzóch, 
ten też prawo przestępuje; 
bo grzóch jest * przestępstwo 
prawa zakonu. on 
5. A wiécie że się On obja- 
wil, aby grzéchy * zgładził, 
a w nim nie masz grzechu. 

* [zaj.58,5. 2 Kor. 5,21. 1 Piotr. 2, 42, 

6. Ktokolwiek mieszka w 


nim, nie grzószy : ktokolwiek 
grzószy, nie widział * go, ani 
go poznał. * 8 Jan. w.l11. 
7. Dziateczki, niechaj was 
nikt nie zwodzi ; kto czyni f 
sprawiedliwość, sprawiedliwy 
jest, jakoi On sprawiedliwy 


| 7 .2, 20. 
jest. * Erez. 5,6. 11 Jan. 2 


8. Kto popełnił grzóch Z 


$ Z 
= niego Raro. 


Wwyświad ŻE 
3 adcząć 
powan znakiem 
I ufność w Bog. 


sprawiedliwy jest, wiódzcież | djabła * jest; gdyż od po” 


I. Lisr Ś. JANA, III. IV, 


label grz6sZy. Na | LZ. A ktoby miał ma 
zatku Kd Syn Boga, aby | * świata tego, i 


| 
| 
sa” 184. Ge: A 
o S8 © y ezynki djabelskie. | orata swego potrze 
YA 
| 
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jetność 
widziałby 
| bujacego, 
: zawarłby wnętrzności poli- 
ct móc że | towania, swego przed nim, 

n 9 rzechu nie | k; : i a 

` „ Boga 8 i | JAKZe w nim mieszka mMUOść 
| Boga? * Łak.3,11. Jakób. 2% 
18. Dziateezki, nie miłujmy 
|słowem ani językiem, ale 
uczynkiem i prawda. 


= 
=] 
Q 
N 
< 
B 


J * Jan. 8, 44. 


ja sa OSLA, 
grzószyć, PO. 
Boga parada ni sa dzieci >. 
10. W tem J ba a 19. My wiemy że jesteśmy 
Boga i dzieci JA edi |z prawdy i że bedziemy za- 
kolwiek nie A ki NRC bespieczeniw sercachnaszych 
wość, nIe jest Zy PB A przed nim. | 
co nie kocha brata PORE 20. Bo jeśli nas potepia 
11: Albowiem to jest Te serce nasze, daleko większy 
nie, któreście słyszeli o Pa jest Bóg niż serce nasze, i 
czątku, abysmy jedni drugie wie wszystko. 
+ kochali: "nis "0 | 21. Najmilsi, jeśli serce 
12. Nie jako * Kain, który | nasze nas nie potępia, my 
był z tego złośnika, 1 zabił | mamy zaufanie w Bogu. 
brała swego; a dla czego go| 99 "4 o cokolwiek my * 
zabił? Grdyż uczynki jego prosimy, bierzemy od niego ; 
złe były, a brata jego spra- | ho przykazania jego zacho- 
noS Eons wujemy, i to, eo się podoba 
18. Niedziwujcie się, bracia, | przed obliczem jego czynimy. 
jeśli was świat nienawidzi. "gt. 2L 32, Jan, 14 Ì3. P. 15,7, 1.10, 24. 
14. My wićmy, żeśmy prze- | 23, A te jest przykazanie * 
niesieni z śmierci do życia, jego, abyśmy wierzyli imieniu 
bo my kochamy braci; kto Syna jego Jezusa Chrystusa, 
nie kocha brata, trwa * w |;* miłowali jedni drugich, 
śmierci. * 1 Jan. 2, 11. an. 0, 29. 


jako nam t rozkazał, zjan. 13,54, 

15. Ktokolwiek nienawidzi | r. 24 "Bo kto zachowuje przy- 

brata swego, zabójcą jest ; A aaraa jego, w nim miesz- 

wićcie że żaden zabójca nie im; a przez to t 
WU m -| ka, a on wnim; £ 

a zycia wiecznego w sobie Ad, i> mieszka w nas, to 

trwającego. 


. ha, którego 
rzez to my poznali jest, iia a 
miłość Boga, że on życie 


nam dał. 
ŚWOJę za * nas położył ; 1 my 


ROZDZIAŁ IV. 


r 3 7 . S riadez à ką 3 szystkich i 
powinni kłaść nasze życie za | I DoS rawaziwy powód i oel wears 


raci. * Jan. 15,18, Btèz.6, L2 | 


mares 2 
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kład Boży do miłości braterskićj usługuje, 
16—21. 


* miłość Boo 
miłość Boga ku n 


am 
Syna swego jednorodzey o 


NAJMILSI, nie każdemu osłał Bóż ni z. TOdzonępy 
duchowi wićrzcie; ale | I ia >05 Na Swiat, abyśmy 
doświadczajcie duchy, czy z | “9-1 Przezen. BTY 


10. W tóm jest miłość, w 
to że my ukochali Bosa. R 
że on umiłował nas, i posłął 
Syna swego, aby był pojed. 
nawcą * za grzéchy nasze. 


Boga sa: bo wielu fałszy- 
wych proroków wyszło na 
świat. 

2. Przez to znajcie wy Du- 
cha Boga: Wszelki duch, 
który wyznawa, że Pan Jezus | 11. Najmilsi, ponera 
w ciele przyszedł, z Boga | tak Bóg umiłował bog | 
= ZA Z F . p2 - 
jest. | , | fiśmy też kochać jedni dru. 
3. Ale wszelki duch, który | gich. 
nie wyznawa, że Jezus Pan| 12. Zaden człowiek Bogą * 

1 3 1 3 . . O o 
w ciele przyszedł, nie jest z | nigdy nie widział ; Jeśli miły. 
Boga; a ten jest on duch jemy jedni drugich Bóg w 
antychrysta, o którymeście | nas mieszka, a miłość jego 
słyszeli, że przyidzie, i teraz | doskonała jest w nas. 
już jest na świecie. ape KOSY 15. 1tym. 6, 16. 
s „e e Z (0) ozna 7 

4. Wy z Boga jesteście, i o POT IAJETYJZE 

ga olaaa |W nim mieszkamy, a on w 
dziateczki, i zwyciężyliście je; nas ponieważ om maj dee 
bo większy jest ten, który w ORK, 


A AE E S Ducha swego. "RMA 
WEZ PCIESTOTYMTERU.| SALĄ. myśmy widzieli i 
na świecie. 


3 EZ „ | świadczymy, że Ojciec posłał 

5. Oni są z świata ; przetoż Syna, RRE AA 
o świecie mówią, a świat ich | «wiata. 
slucha. 15. Ktokolwiek będzie wy- 
znawał, że Jezus jest Synem 
Boga, Bóg w nim mieszka, a 
on w Begu. 

16. I myśmy wyzmali i 
uwierzyli miłość która Bóg 
ma w nas. Bóg jest miłość; 
a kto mieszka w miłości, w 
Bogu mieszka, a Bóg w nim. 

17. W tóm wydoskonalona 
jest nasza miłość, abyśmy 
smiałość mieli w dzień sądu ; 
bo jak on jest, to i my jes- 
teśmy w tym świecie. 

18. Niemasz  bojaźni w 


*1Jan.2 9 


loga. * Jan. 8,42, 
S. Kto nie miłuje, nie zna 
Boga; gdyż Bóg jest miłość, 
rzez to objawiona jest 


I. List $. 
. „le miłość doskonała 
pilos“ „recz bojaźń ; bo | 
py” a udręczenie, a kto | 


m kto 
+ nie jest doskonaly w 


go miłujemy, bo 

1" ag pierwćj ukochał. , 
„eli człowiek mówi, Ja | 
EE) Boga, a brata 
0 nienawidzi, „klameą 
R albowiem kto niemiłuje 
lata swego, którego widział, 
k może ten R ae o R SA 

którego nie widział a ZZA 
91. A te przykazanie mamy 
od niego, aby ten, * co mi- 


- Boga, miłował ii brata 
luje Bog + Mat. 22, 37,39. Jan. 13, 34, 
r 15,pl22 


9 M y 


swego. 


ROZDZIAŁ V. 

L Miłość praterska z wiarą złaczona jest, 
1-9. II. Wiara w Boga bez wiary w Chry- 
stusa Pana być nie może, 10—13. III. tę 
wiare majacych modlitwy Bóg wysłuchy- 
wa, 14—17. IV. Tacy umyślnie nie grzósza, 
13—21. Ń 

KTOKOLWIEK wierzy, 

że Jezus jest Chrystus, 

z Boga się narodził ; a wszel- 

k, co miłuje tego, który 

, 59; 


Po, E 
Swiat I 


urodził, miłuje i tego, który 
z niego jest narodzony. 

2. Przez to znamy, że miłu- 
jemy dziatki Boga, gdy Boga 
miłujemy, i przykazania jego 
czynimy, 

3. Albowiem ta jest miłość 
Boga, abyśmy przykazania 
Jego trzymali ; a przykazania 
(50 * nie są uciążliwe. 

* Mat. 11, 80. 

d. Bo ktokolwiek jest uro- 
wi Z Boga, zwycięża świat; 

° Jest zwycięztwo, które * 
dęża świat, wiara nasza. 
* 1 Kor. 15,57. 


JANA, V 
E Któż i 14i 
DJ. tZ Jest, ĉo ZwYcieżą 
T tylko ten co wierzy, 
‘“ e ezus jest Synem Boga. 
o. Tenci jest, który prz 
SASi C 7 > r s 3 
do U W odzie i krwi Jezne 
i rystus, niew wodzie tylko 
ale w wodzie i we krwi: a 
Duch jest, który jest świąd. 
czy, gdyż Duch jest prawda. 
7 . Albowiem trzój sa, * 
którzy świadczą w niebie - 
16 ty 4 . y s 4 
(Ojciec, Słow 0,1 Duchświęty, 
a GI trzój jedno Są. ) * Mat. 3,16. 
STN c  Jan.1,%. 
5. A trzéj są, którzy świąd- 
cz% na ziemi: Duch i woda 
i krew, a ci trzéj zgodni w 
jedno. 
9. Jesli świadectwo ludzkie 
przyjmujemy, świadectwo 
oga większe jest; albowiem 
to jest świadectwo Boga, że 
on świadczył o Synu*swoim, 
* * Mat. 8, 17. r. 17,5. 
10. Kto wierzy * w Syna 
Boga, ma świadectwo sam w 
sobie. Kto nie wierzy w 
Syna, kłamcą go uczynił, bo 
on nie uwierzył temu świa- 
dectwu, które Bóg dał o 
Synu swoim. Jan. 3, 16. 
11. A te jest świadectwo, 
że nam Bóg dał życie wie- 
= . . O 
czne; a to życie jest w Synu 
jego. 

12. Kto ma * Syna, ma 
życie ; kto niema Syna Boga, 
| 4 . * Jan. 3, 86. 

nie ma zya. z 

ME “e PN TE 
wam, abyscie W ia w 
macie życie wieczne, Ktorzy 


= ary € ] 1e S rna Boga. 
wierzą w Jwe »J A 


* Jan. 20, SL. 


14, A to jest te zaufanie, 


JR aira M ETF 
AROSA nnn 


rr © 
am 


T 


3 


= 


Au by arp 


412 I. Lrsr Ś. JANA, V. 


które mamy w nim, iż jeśli- | 18. Wiómy, i 

byśmy o co prosili według | ry si y= elki 

| sdn wedlug | ry się z Boga * na ki ktg 

woli * jego, on nas słyszy. grzószy ; ale któ arodził n 
oe T 8,81, 28, Es pp ia 

15. A jeśli wiemy, że nas | Ził z Boga, dzie 


słyszy, tedy wiemy że cokol- złośnik nie dotyka się go W 


SSA A 9 c 80. 
IS SĄ WK my mamy te | 19. A my wiemy z. aia 
proźby któreśmy żądali od jesteśmy ; ale I», 2e z Boga 
niego. í Swiat cał 


zł ; . 

16. Jeśliby kto widział bra- | EAn r ozon „Jest. ) 

ta swego grzészącego, grzé- | Boga a zj 4 ze Syn 
chem nie na śmierć, niechże | * zrozumienie JE dal nam 
się modli za niego, a da mu | tego który jest > a znali 
Bóg życie, to jest grzćszącym | my j esteśmy w > e: nwy 
nie na śmierć. J est grzéch (wym, to Fal o S prawdzi. 
na * śmierć, za tén, ja nie | Jezusie OPR | O Jego 
mówię, aby się kto modlił. | prawdziwy Bóg i ż 7n Jest 
at. 12, 31. Mar. 3, 29. Łuk. 12, 10. 8 t ZyCle Wie. 

17. Wszelka niesprawiedli- | Z * Luk, 24, 45, 


wość * jest 'grzéch; a jest | 21. Dziateczki, str 


grzech nie na śmierć. sa” | bałwanów. Amen. 


zeżcie się 


; jednćj pobożnćj 
igan jest do Je 3 7 AAS 
Ten Jis pE miała w bojaźni Bożćj 
1 oj, która AAS” 11. Którą pozdrowiwszy 

ne LL. A że się w prawdzie ko- 
go sie ucieszy WSZy, 4. IV. Prosi 
Z ee Onrześciańskićj trwała, 5, 
aby W. miao że wielejest zwodzicielów, 
6 V Onyćh się pilnie strzegła, 10—18. 
E 


g TARSZY do wybranéj 


Aposto 


) oznali prawdę, 
s Dla milości prawdy która 


na wieki. 


od Boga Ojca, 1 od Pana Je- 
„usa Chrystusa, Syna O 
w prawdzie i w MIŁOŚCI. 


jem znałazł dziatki * twoje 


| chodzące w prawdzie, jako- ) kie 
śmy przykazanie wzięli od pozdrawia, * uczestnikiem 


Ojca. * 3 Jan. w. 4, 


5. A teraz proszę cię, pani, 
nie jako przykazanie nowe * 
pisząc ci, ale któreśmy mieli 
od początku, abyśmy jedni 
drugich | kochali. $ yanis 

6. A tać*jest miłość, abyśmy 
chodzili podług przykazań 
Igo. A przykazanie to jest, 


koście słyszeli od początku, 


abyscie w nim chodzili. 14, 2. 


45: 


e 
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7. Gdyż wielu * zwodzicj 
lów eih ai e 

] ; wiat, którzy 
me wyznają, że Jezus Chry- 
stus przyszedł w ciele: taki 
Jest zwodzicielem i Anty- 
chrystem. *Ldans4,i 


8. Strzeżcie samych siebie, 


Pani i Je) dziecióm | abyśmy nie utracili to, koło 
 ptórę ja miłuję w prawdzie, czegośmy pracowali, ale aby- 
„nie ja tylko, ale 1 wszyscy | śmy zupełną otrzymali nad. 


grodę. 
9. Ktokolwiek przestępuje, 


wwa W nas, 1 Z NAMI będzie | a nietrwaw nauce Chrystusa, 


Boga nie ma; kto trwa w 


o, Niech będzie z wami | nauce Chrystusa, ten i Ojca 
laska, miłosierdzie 1 pokój | i Syna ma. 


10. Jeśli kto przychodzi * 


Jea, | do was, a tćj nauki nie przy- 


nosi, nie przyjmujcie go w 


4. Uradowałem się bardzo, | dom, ani go pozdrawiajcie. 


* Rzym. 16, 17. 1 Kor. 5,11. Tyt. 3, 10. 


11. Albowiem kto takiego 


rest złych uczynków jego. 
J y y Ea 22. 


12. Mając wam wiele pisać, 
nie chciałem przez papier 1 
atramentem; ale mam na- 
dzieję że do was przyjdę, 1 
ustnie z wami mówić będę, 
aby radość nasza była, es 

elna. k «06 

13. Pozdrawiają Cię dziatki 
siostry twojój W Panu wy- 
branój. Amen. 


r 
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Jan Święty, I. powinszowawszy azczęścia 
Gajowi, 1,2. II. Uprzejmość, 3,4. III. I 
gościnność jego zaleca, 5—8. IV. Ale Dyo- i 
trefesowe hardość winuje, 9, 10. V. Gaja 
napomina aby w dobrzeczynieniu trwał, 
11. VI. Demetryusza zaleca, 12—15. 


byli pomocnikami prawdy, 7 


9. Pisałem do kości 
| ale Dyotrefes, który lubi. 
jaloca, 12— 'rowanie między i 
ATARSZY Gajowi miłemu, | przyjmuje nas. ` 
którego ja miłuję w | 10. Przeto jeśli przyjdę 
prawdzie. | l | przypomnię uczynki jego 
2. Najmilszy, najprzód | które czyni, słowami da 
proszę, aby ci się dobrze po- | obmawiając nas, a nie mając 
wodziło, i abyś był zdrów, | dosyć na tém, i sam braci nie 
tak jako się dobrze powódzi | przyjmuje, i tym coby przy. 
duszy twojćj. |jać chcieli zabrania, i ich 
3. Albowiem bardzo się | wyłącza z kościoła. 
uradowałem, gdy przyszli | 11. Najmilszy, nie naśladuj 
| 
| 


[byt przyjmować, abyś 


nimi, nie 


bracia, i dali świadectwo o | złego, ale to co jest dobre. 
twojćj prawdzie, jako ty w | Kto dobrze czyni z Boga 
prawdzie chodzisz. jest ; ale kto źle * czyni nie 
4. Większćj nad tę radości | widział Boga. wadi 
nie mam, jako gdy słyszę, iż | 12. Demetryuszowi świa- 
dziatki * moje chodzą w | dectwo jest dane od wszyst- 
szezórości. "37an. w.4. 1Tess.8,8. | kich, i od samój prawdy; 
5. Najmilszy, ty wiernie | lecz i my świadectwo jemu 
czynisz, cokolwiek czynisz | dajemy, a wiócie że świa- 
dla braci i dla obcych, dectwo nasze prawdziwe jest. 
6. Którzy świadectwo wy- | 18. Wielem miał pisać; 
dali o miłości twojćj przed | lecz nie chcę pisać atramen- 
kościołem; i dobrze uczy- | tem i piórem 
nisz, jeśli je odprowadzisz | 14. Bo mam nadzieję, że 
jako przystoi przed Bo- |cię rychło ujrzę; a tedy 
giem. l ustnie pomówiemy z sobą. 
7. Albowiem dla imienia | 15. Pokój tobie. Pozdra- 
Jego oni wyszli, nie nie wzią- | wiaja cię przyjaciele. Poz- 
wszy od poganów. drów i ty przyjacioły z imie- 
8. My tedy takich powinni. | nia. > 


3. Najmnilsi, gdym się tro- 


| pólnóm zbawieniu, było po- 


5 
N 
— 
> 

| 

sa) 

RZ 

—ł 
|= 

| Gaz" | 

+ 

A | 


erne.1,2. II. Na- 
sie tych strzegli, którzy 
A z owój do swój woli używają, 
ski Obry Ci e iż Bóg pokarze, trzema 
je, 5—13 T. Pro- 
8,4 radami pokazuje; 5 13. zu e 
zykladó „nowe przywodzi, IAD. W 
roci W? Lok sposób, jako się wierni sźtuk 
Na 0 a azicielów ustrzedz mają pokazuje, 
„ch ZWO 
tych 


95 > s 
(UDAS* sługa Jezusa Chry- 
stusa, A brat t J akub a, 

Jo tych CO od Boga Ojca są 
zwięceni i w Jezusie Chry- 
* Jan. 14,22. t Mab. 10,3. , 

g, Miłosierdzie 1 pokój, i 
miłość niech się wam pomna- 


sliwie staral wam pisać o 


2 n Me . SŁ " 
| zachowali * pićrwszec: 


POSTOŁA. 


WIZY  notóm teal ra 
W ŁY, POTE n tych co # yć 


wierzyli, zniszczył, * * Moj. 14 sg. 


6. Także anioły. którzy nie 
J3 J 14 11 
j i ) Stanu 
ITYFO O puścili I 
swego, ale opuścili miesz! 


„R 


A = 
nie swoje, na sąd dnia wiel. 
Z RA 1 + . 

kiego t łancuchami wiecznó- 


mi pod ciemnota zachował 
ir Jan. $, 44, T2 Piotr. 3, 4, 
7. Jako téż Sodoma * Go- 
morra, 1 okoliczne miasta 
4 vJ LE 1 
gdy tymże sposobem oddali 
siebie samych wszeteczeń. 
stwu 1 udając się w passje 
nienaturalne, wystawione sa 
n ~ . s 
za przykład, ognia wieczne- 
go karanie ponosząc ; 1%; 


: > © 42 10, 29,24. 
Łuk. 17, 29. 2 Piotr. 2,6. Si 


zebnym do was pisać, na- 
pominając was, abyście wy 
gorliwie ubiegali się o wiarę 
| mz świętym daną. 

4, Albowiem wpełzali się 
nieznacznie niektórzy ludzie, 
którzy byli dawno przed tóm 
Maznaczeni na to potępienie, 
bezbożni, łaskę Boga naszego 
obracając w rozpustę, i Za- 
lierając się jedynego Pana, 
szego Boga i Pana Jezusa 

hrystusa, 


past, chociaż już raz to 
„Ie, żę Pan Jezus lud z 


"ami Esipskiej wyswobodzi- 


ó. Przetoż chcę wam przy- 


8. Także i ci jako spluga- 
wieni marzyciele * kalają 


ciało, zwierzchnościa pogar- 
dzają, i przełożeństwa bluź- 
nią. *1 Piotr. 2, 10. 
9. Jednak Michał archanioł, 
gdy się z djabłem rozpićra- 
jac wadził o ciało Mojżesza, 
nie śmiał podnieść przeciwko 
niemu posądzenia bluźnier- 
skiego, ale rzekł: Niech cię* 
Pan zgromi. Pad” 
10. Ale ci, czego nie wiedzą, 
to bluźnia; a co z przyro- 
dzenia * znaja, jako bezro- 
tem się 


+ 9 Piotr. 3, 13. 


(zimne bydło w 


BRA sam | 
| Er Biada im! bo się droga 


Kaina * udali, a za grzechem 
Balaama dla zapłaty pu- 
ścili się, 1 w przeciwieństwie 
> oj. 4, 8. 


Korego $ poginęli. +4 Moj. 2,3. 
a Piotr. 3,15. 14 Moj. 16,1. 

12. (i sa na miłości ucztach 
waszych * plamy, którzy z 
wami godując bez wstydu, 
sami się pasą ; oni są obłokit 
bezwodne, od wiatrów pę- 
dzone precz ; drzewa zwiędłe, 
bez owoców, dwakroć zmarłe, 
wykorzenione;  }3 Piotr. 17: 

18. Wały wściekłe morskie, 
wyrzucające swoje sprosno- 
ści gwiazdy błąkające się, 
stórym czarna ciemność 
przeznaczona jest na wieki. 


18 List S. JUDASA, I. 


miętajcie na słowa Dr 
wiedziane od Apos, PR 
Sa ApDPostolg 
Pana naszego Jezus 3 
fæ NE) Chr 
stusa; 7 

18. Jak oni wam powiada 
że w ostateczny czas bedą 
drwiący, chodzący wedłu 
swoich niezbożnych pożadli 
wości. " 2 Plotr dg” TASI 

19. Cić są, którzy się sami 

y . . D . E 
odłaczają, cieleśni, Ducha 
Chrystusa nie mający. 

20. Ale wy, najmilsi, budu. 
Jąc się na najświętszćj wierzę 
waszćj, i modląc się w Du. 
chu Swiętym, 

21. Samych siebie w miłości 


li, 
* 


woim rzeczy; 


OBJAWIENIE S. JANA. 


| Atena EA ; : 
ZDZIAŁ ik. (i chów naszych { krwia swo- 
„oszłych rzeczach z obja- | ja P RoT 15, 20., Koloss. 1,18. 
roctwWO ° pes jest początkiem i koń- z Efez. 1,7. $ Żyd. 9, 14. 
Li 1080, ¥ porém siedmi świeczników, | 6, I uczynił nas królmi i 
WE M. 1 -_ tórymi widziad poton- : : 
KE Między i eczemu, 18-18. IV. 1 kapłanami Bogu, Ojcu swe- 
2 arnoWi j ice = = s s . 
weg? iag, 16-19. V- Tajemnicg mu; jemuż niech będzie 
aiM E 3 . . Pa s 
Sad, 20 JENIE Jezusa | chwała i moc na wieki wie- 
2 
BJ AW które mu ków. Amen. 


4 tusa . . . . 
Chrys kał sługóm 7 . Oto, idzie z obłokami, i 
które się ry- | ujrzy go wszelkie oko, i ci, 
11; a on je| którzy go przebił; *i jęczyć 
będą przed nim wszystkie 


tle dziać maja; 


- e, ays ł przez anioła 
Boga zachowajcie, oczekiwaą. il i posłał prz mó) 


jac miłosierdzia Pana naszego 
Jezusa Chrystusa, ku życiu 
wiecznemu. 

22. A nad niektórymi lituj- 
cie się, czyniąc różnice ; 

28. A drugich przez postrach 
do zbawienia przywodźcie, z 
ognia je wyrywając, mając w 
nienawiści i suknię, któraby 
była od ciała pokalana. 

24. A temu, który nas może 
zachować od upadku, i stawić 
przed oblicznościa chwały 


onam _ | pokolenia ziemi. Tak, Amen. 
słudze swemu Ja- | P * Zach. 12, 10. 


nowi, E a 8. Jam jest Alfa 1 Omega, 
9. Który oznajmi $ | początek 1 koniec, mówi Pan, 
Boga, i świadectwo. ha | który jest, i który był, i 
Chrystusa, 1 CO widział. |,._| który przyjść ma, on Wsze- 
8, Blogosławiony, który | chmocny.* * Objaw. 22, 13. 
ayta, i ci, którzy, słyszą słów | g Ja Jan, który jestem 
proroctwa tego, 1 zachowują | bratem waszym, i uczęstni- 
tę, cow nim jest napisano ; | kiem w ucisku, i w królest- 
dbowiem czas * blisko pat wie, i w cierpliwości w Je- 
4, Jan do siedmiu ko- zusie. Chrystusie, byłem na 
kiolów, które sa w Azyi. | wyspie, którą EP Parne 
łaska wam i pokój od Tego, | dla słowa Haga, 2 N 
który * jest, i który był, i| dectwa Jezusa Chrys DB t 
który przyjść ma; i od sied- | 10. Byłem w Duchu w > 
mu Duchów, którzy są | Pana, 1 słydza lala r" à aji 
zed tronem jego ; "2903.314 | głos wielki jako, trąby 

I od Jezusa Chrystusa, | wiący : 
który jest tym świadkiem | 11. Jam statni, ©0 
iiemym i piórworodnym * |on pierwszy ' + ocowij 
r atlych, i księciem. kró. | widzisz sake, ściolóm, 
nil ziemi Temu który nas | pos 1J Azyi, do Efezu, i 

Uje 1 obmył + nas z grzé- | które SR w ) 


14. A prorokował téż o 
nich siódmy od Adama * 
Enoch, mówiac: Oto, Pan 
przyjdzie z świętymi tysią- 
cami swómi, noży) 
15. Aby wykonać sad wszy- 
stkim, i potępić wszystkich 
bezbożnych i przekonać 
ich o wszystkie bezbożne 
występki, które niezbożnie 
popełnili, i o wszystkie przy- 
kre słowa, które mówili prze- 
ciwko niemu niezbożni grzó- 
sznicy. y - 
16. Gi sa szemracze narze- rad. a. pog nagany 4 wielka 
kajacy, wedłu ożądliwości | Ek 
swoich ri E i których | EA Sapena dyo BR 
usta * mówią bardzo nadęte b abe że pak ada i estat 
slowa, uwielbiajac czřeka g eA E m Ap vh TA zch- 
osoby dla swego pożytku. władza i rząd moc 1zwiórzć: 
ność, teraz, i po wszystkie 


* Ps. 17, 10, 2 Piotr. 2, 18, Aż? 
17. Lecz wy, najmilsi, pa- | wieki, Amen. 


a w a 


jest Alfa i Omega, 


f 
f 
| 
| 
j 
f 


n e 
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do Smyrny, i do Pergamu, i | 20. Taj 


do Tyatyru, i do Sardów, i 
do Filadelfii, i do Laodycei. 
12. I obróciem sie abym 
zobaczył głos tego który mó- 
wił ze mną; a obróciwszy 
Się, ujrzałem siedm * świe- 

czników złotych, *?Moj. 25,837. 

18. A w pośrzodku świó- 
czników osobę podobna czło- 
wiekowi, obleczonego w dłu- 
gè szatę, i przepasanego na 
piersiach pasem złotym ; 

14. A głowa jego 1 włosy 
były białe, jako wełna tak 
biala jako śnićg ; a oczy jego, 
jako płomień ognia : 

15. A nogi jego podobne 
swiecącemu mosiędzowi, ja- 
koby w piecu rozpalone, a 
glosjego, jako głos wielu wód. 
16. I miał w prawój ręce 
swojćj siedm gwiazd, a z ust 
jego wychodził miecz z obu 
stron ostry, a oblicze jego 
jako słońce, * kiedy świóci 
W swej mocy. (* G. w mocy swojćj.) 

17. A gdym go ujrzał upa- 
dłem do nóg jego, jako umar- 
ły; A on położył prawą rękę 
swoją na mię, mówiac: Nie 
bój się ! Ja jestem piórwszy* 
1 ostatni, * Izaj. 41, 4. r. 44, 6. 
18. Ja byłem żywy, i byłem 
umarły, a oto jestem żyiacy 
na wieki wieków. Amen. I 
mam klucze * piekła (grobu) 
1 Smierci. * Izaj. 22, 22, 
19. Przeto napisz * te rze- 
czy, któreś widział, i które 
sa, 1 które się dziać mają na 
potćm, * Objaw; 14, 18, 


S. JANA, I. II. 


emnice siede 

OAI NZ č Sedmi 
Sw lazd, któreś widzia} r 
| prawej rece mojćj, i S 

BÓR: „PE s "UAB 
świeczników złoty ch. S; 
FT rJe zA £ SE BR 
gwiazd są, anioły siedm; 

22% Z k x 3 
kościołów ; RU 


a a sirs TA ` r 
czników są siedym kości 


ROZDZIAŁ TI. 


I. Pan Janowi rozkazał napisać to 
widział być potrzebnego Zbore 
Biezkiemu, 2—7, HI. Smyrneństk; y 
S=ll. AAA Pergameńskiemu ao 
Tyatyrskiemu, 18—%4. VI. Uo Ma 
ich, aby to, co wzięli od Apostołów SEO 
nie trzymali, 25—29. R 


NIOŁO WT kościoła któ. 
„ ry jest w Ephesus na. 
pisz: To mówi ten, któr 
trzyma siedym gwiazd w 
prawćj ręce swój, który się 
przechadza w pośrzód onych 
siedmiu swieczników złotych: 
2. Anam uczynki, i pracę 
twoję, i cierpliwość twoją, i 
1ż nie możesz cierpióć zdych, 
i doświadczyłeś tych, którzy 
się mienia być apostołami, a 
nie są, i znalazłeś jch iż są 
kłamcami ; 
3. I znaszałeś, i masz cier- 
pliwość, i pracowałeś dla 
imienia mego, a nie ustałeś. 
4. Pomimo tego mam nieco 
przeciwko tobie, żeś miłość 
twoja piórwszą opuścić. 
5. Pamiętajże tedy, zkądeś 
wypadł, i upamiętaj się, * 1 
czyń uczynki pićrwsze; bo 
inaczej Ja przyjdę przeciwko 
tobie rychło, i usunę świe- 
cznik twój z miejsca swego, 


CO ga 
om, 1, T 


jeślibyś nie upamiętał się. 


* Mat. 3, 2. 


6. Ale ty to dobrego masz, 


| szatana. 


| wiemy aż do śmierci, a dam 
| c koronę życia. 


NTT < e) / Y / 
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: aty byłu was, 
a niena- | gdzie szatan mieszką. * 
p = | a |" mam nieco prze- 
nT Duch mówi kościo- | Którzy trzymaja nauke % 
4,60” u, co przezwy- | Balaama który uczył Balaka, 
jóm : a eść z drzewa ży- | aby wrzucił zgorszenie przed 
Ly, da we w pośrzodku | syny Izraela, aby jedli rzeczy 
ga, KOTE j 'Mat. 118 | bałwanóm ofiarowane, i wsze- 
wi kościoła w | teczeństwo płodzili. SA, 
isz: To mówi | 15, Także masz i tych, któ- 
MYSZY I ostatni, który był | rzy trzymają naukę Nikolai- 
8 je żyiący. „ .|tów, co ja mam w niena- 
| m uczynki twoje, 1 | wiści. 
dA i ubóstwo, (aleś bo- | 16. Upamiętay się; a jeśli 
UE i bluźnierstwo tych, | nie, to Ja przyjdę przeciwko 
Ę i 7 I e d 1 I X xve 
powiadają że Są Zy dzi tobie rychło, i będę vw alczył 
ale są bożnica | z nimi mieczem ust moich.* 
A * objaw. 19, 15, 21. 
"Rok. bolaithe k 17. Kto ma uszy, niechaj 
10. Nie się nie bój tego, ia M kość J 
o eN DS ; | słucha, co Duch mówi kościo- 
(o masz cierpióć. Oto, wrzuci |," T TERE 
dabel niektórych z was do |óm: Temu co zwycięży, 
I. abyście byli do- dam jeść onćj manny skry- 
R A O li | téj; 1 dam mu kamień biały, 
<wiadczóni; i będziecie mieli ; mien Dlatj 
vi ' dziesieć dni. badź |a na onym kamieniu imie 
ucisk przez dziesięć dni, bądź ; : 

5 nowe napisane, które nikt 
nie zna, tylko ten, który je 
przymuje. | 

18. A aniołowi kościoła w 


Objaw. 
1% y 


gaty, 
którzy 
4 nie SA, 


+ Mat. 10, 28. 


ll. Kto * ma uszy, niechaj 
ha, eo Duch mówi ko- „aja 
slue f OO a Tyatyrze napisz : To mówi 
siolóm: Kto zwycięży nie dzie ło alk owikad OE 
będzie uszkodzony od wtórćj | F/M, 905% 7, RE 
Śmierci * Mat. 11,15. | swoje jako płomień ognia, 
7 ">> R sa MOSIĄ- 
12. A aniołowi kościoła w | 208! GRIN 
Pergamie napisz: To mówi | dzowi potero A O 
; : 19. Znam uczynki twoje, 1 
ten, który ma miecz z obu | 19. Zm R 
stron ostry ; * Żyd. 4, 12. objaw. 1,10. | milość i posługi, 1 R A 
? a : * AR 701e l 
18. Znam uczynki twoje, i cierpliwość A ai 
glzie mieszkasz, to jest, gdzie | twoje; a Ost: j 
E E JESL EGA P. i piórwszych. 
Jst * stolica szatana, a iż | jest, niż p to. mam nieco 
Wymagz imię moje, i nie za- | 20. aa iz niewie- 
di Koe Wiary mojćj i w te | przeciwko która si 
ga 8 a s" 
kiedy Antypas, świadek | ście Ť 
29 
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mieni być prorokinią, do- | słucha, co Duch mówi k 
puszczasz uczyć i zwodzić | ściołóm. 0. 
$ . . . - 4 
sługi moje, żeby wszeteczeń- : ROZDZIAŁ In 
stwo płodzili, i rzeczy bałwa- | I. Listy do Pasterzów Zboru sag) 
> > z di * Objaw. 1—6. II. Filadelfskiego, 718; t iego, 
nóm ofiarowane jedli. 5,4; 9 


dyceńskiego, na to napisane *Lag, 

t1 Król. 16, 31. sługom Bożym zamiast zwieren OÙ 
5 . p. > D rì ści A 2) a, 

21. I dałem jéj * czas, aby | 56m powinnosci aw oje upatry wa maju 

. . 4 

się upamiętała z wszeteczeń- ANIOŁOWI kóścięż 

stwa swego; a Ona nie upa- który jest 3% 

go; y jest w Sardis, ng 


POSNE E ER 
miętała się. * Rzym. 2, 4 


22. Oto, Ja wrzucę ją * w 
łoże, i tych, którzy z nia cu- 
dzołożą, w wielki ucisk, jeśli- 
by nie upamiętali się wnet z 
uczynków swoich ; *0%jaw.18,6,0. 

28. A dzieci jój pobiję 
śmiercią i poznają wszystkie 
kościoły że Ja jestem ten, 
który * wysledza umysły i 
serca: i Ja dam każdemu z 


was według uczynków wa- 


+ 1 Sam. 16,7. PS. 7,10. Jer. 
szy ch. 11, 20. r. 17,10. r. 20, 12. 


24. A wam mówię, i drugim, 
którzyście w Tyatyrze, któ- 


pisz: To mówi ten, który 
ma * siedm Duchów Bogą Ń 
siedm gwiazd : Znam uczynki 
twoje, iż masz imie że Żylesz: 
ale jesteś umarły. * oiaw.1,4* 

2. Badź czujny, a wzmacniaj 


te rzeczy co pozostają, co Są 


znalazł uczynków twoich zu. 
pełnych przed Bogiem. 

8. Pamiętaj tedy, jakoś 
wziął i słyszał, a trzymaj i 
upamiętaj się. Jeślitedy czu. 
wać nie będziesz przyjdę na 


cie jako * złodzićj, a nie do- 


rzykolwiek niemajątćjnauki, | wież się, którój godziny 
x 4 S = 5 1 1 ZS EeESS 02 
i którzy nie poznali głębo- przyjdę na cię. AE 


Kości szatana, jako mówia ; 
nie włożę na was innego 
brzemienia. 

25. Wszakże to, eo macie 
trzymajcie, aż Ja przyjdę. 

26. A kto przezwycięży i 
zachowa aż do końca uczynki 
moje, temu dam zwierzchość* 
nad Poganami. WaS 
27. I będzie je rządził laską 


L 


żelazną; jako statki garn- 


by nawet w Sardis, które 
lnie pokalały szat swoich; 
przetoż chodzić będą ze mną 
w szatach białych, bo godni 
SA. (* G. mag imion.) 
5. Kto przezwycięży, ten 
będzie obleczony w szaty 
białe, i nie wymażę * imienia 
jego z ksiąg życia, ale wyznam 
lmię jego przed „obliczem 
carskie skruszeni będą, jakom .OQjea mego i przed aniołami 
1 Ja owrzymał od Ojca mego. | jego. shota winid 
28. I dam mu gwiazdę:po- | 6. Kto ma uszy, niechaj 
SZA ii "| |słucha, eo Duch mówi ko- 
29. Kto ma uszy niechaj | ściołóm, hoiz JE 


gotowe umrzóć: bom Ja nie 
| redauwielbiać przed nogami 


„4, Ale masz niektóre * oso- 


(4 


OBJAWIENIE N. JANA, III 
kościoła w | 


45] 


;ołowi po -10Ż0Wi kościoła w 

Pois z: To mówi on | Laodycej napisz. „e w 

hy Jeli pi - à 5 7 I a Ś rc ys i Š P Mów 
pilade « Prawdziwy; który | Amen, świadek wierny 


atek stwo- 
ikt nie otworzy; 
+ Izaj, 22, 22. 


„muczynki twoje; otom 
2] przed toba drzwi 


a żaden nie może LG. 1 


goracy : chciałbym abyś był 


tak, ponieważ jesteś 


ch #e „ecież za- | ii I goracy 
zie OE a die, i nie| wyzUcęcię precz zust moich, 

OWO m 2 j x Z 7 . + 
chował sł : 17. Albowiem mowisz: Jeg- 


J tem * bogaty i caci 
DA uczynię tych Z, SZĄ się, a niczego ra iwa 
yna bożnicy, 60 AGS. 29 4 | anie wiósz, że jesteśnikezem. 
Żyda, a no a zyjdą g| pik:i mizerny, i ubogi i ślepy 
Qto sprawie że przyjdą, 1 1 nagi. *1 Kor. 4,8, 
18. Radzę ci, abyś kupił u 
mnie złoto * w ogniu do- 
świadezone, abyś był bogaty, 
1 szate białe, abyś był oble- 
czony, i żeby się nie okazy- 
wała sromota nagości twój ; 
a oczy twoje namaż maścia 
wzroku, abyś mogł widzieć. 
*1 Biot: 1, 7, 


19. Jlu Ja kocham, Ja stro- 
uię * i karzę: bądź tedy 
gorliwym, 1 upamiętaj się. 


wymi, i poznają żem ja cię 
ukochałem. 

10. Boś zachował słowo 
cierpliwości mojćj, ja téż cię 
zachowam od godziny poku- 
szenia, która przyjdzie na 
aly świat, aby doświadczyć 
mieszkających na ziemi ; 

ll. Ja przyjdę prędko; 
tzymaj mocno to co masz, 
ahy nikt Pe wziął korony Job. 5, 17. Przyp. 3, 11, 19. Żyd. 12, 5, 6. 


WOJ, 20. Oto, Ja stoję u drzwi 
2. Tego co przezwycięży,|i kołacze; jeśli kto słyszy 
pome filarem w. kościele głos mój i otworzy drzwi, 
winie Oo a wiecéj z niego |wnijdę do niego, i będę z 
M AE: t NADISZĘ | nim wieczerzał, a on ze mną. 
Z 
Tego Jeruzalem które ; i ee "= fni oih i ja 
je z nieba od "Boga ZStę- | na mojm wia „edia 
Mię moje n oga mego, | zwyciężył, iusiadłem z YJ 
18, i Je nowe. moim na jego tronie. gł 
da, 6 Dag ZY Miechaj słu- | "22. Ktomauszy niechaj sin- 
uch mówi kościołóm. cha, co Duch mówi kościożóm, 


OBJAWIENIE Ś. JANA, IV. y. 
ROZDZIAŁ IV. pełnych oczu z 


I. Pana siedzgcego widział na stolicy między tyłu. 


$ - à ; sA 
dwudziestu i cztórema Starcami, 1—4. II. A A iórws l 
A przy tym, łyskanie, dźwięk, gromobicie, + Iwsze ż 
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JTZOdi. , 
l Saug 


JJACe gt 


a 7-0. T. Sine obwalgo | oaa Podobne było powi 
Pana, 10, ii. wtóre żyjące stworzenie ad 
POTEM, ja spójrzałem, a dobne cielcowi, a ta 
oto drzwi były otwo-|žyJ&ace stworzenie mił 
rzone w niebie, a głos, pićr- twarz człowieka, 5 


wszy, który słyszałem był 


żyjące stworzenie podob 
jako traby mówiący ze mną, 


było orłowi latajacemu. P 


i rzekł: Wstąp sam, a ja po- | ©- A oto, każde z osobna z 
każę to co musi stać się po- | nych , Szterech żyjących 
tem. stworzeń, miało sześć skrzy. 


2. A natychmiast byłem * | del w około, a wewnątrz był 
w zachwyceniu Ducha, a oto pelne oczu, a odpoczynku nię 
tron postawion był w niebie, | M2Ja w dnie i w NOCY, mó- 
a na tronie on siedzacy. wiąc: Swięty, * święty, świę. 

j ty Pan Bóg Wszechmocny, 
który był, i jest, i który 


OBJAWIENIE S. 
ZTAŁEM * po pra- | 
WIDA o siedzącego na | 
Í wej AWA + napisane, 
zonie» ka ownątrz zapie- 
edmia pieczęcia- 


jątrz 1, 
wane 81 « J, potémem widział.) 
( + Ezech: 2, 9, 10. 


' q widzialem aniola moc- 
ko. łaszajac głosem, do- 
A OLO" Á . . 
pego, 0B Kto jest godzien 
Ri te księgę 1 odpie- 
orzyć Ve ci? 

łować pieczęć!" PŁ: 

a 4 nikt nie mogł anr w 
AE ani na ziemi, anı „pod 
kia otworzyć oną księgę, 
nemih =”, ; 

erze Da Mma u, A 
pan łakałem bardzo,1ż m 

+ znalazł się godny, obwo- 
śksięgę,ani wejrzyćna nie. 
jeden ze starszych 


Oto 


JANA, V. VI. g 
9 I , 2 s 453 
. SDlIEeW 7 I oćź 
ae) I vali nową pieśń 
mówiac: Ty jesteś » 
A zk y jesteś godny 
kok mn: Sẹ, l otworzyć pie- 
częci Jéj, boś ty był zabity. į 
odkupiłeś Bogu przez krew* 
twoję, ze wszelkiego okol 
"Z dA ; 5 p Ole- 
nia, 1 języka, i łudu, i naro. 
du ; *1 Piotr. 1,19. 
10. I uczyniłeś ich Bogu 
królestwem * kapłanów i oni 
królować będą na ziemi. 


. “y 9, 


) f około 
onćgo tronu, i onych żywych 
stworzeń 1 onych starszych : 
a była liczba ich tysiąckroć 
sto tysięcy, i dziesięćkroćsto 
tysięcy, 

12. Mówiących głosem moc- 


przyjdzie. * Izaj. 6,5, 


gdy one żywe stwo. 
dawały chwałę, i cześć, 


vekl mi. Nie płacz: 
mycięży! Lew, który jest z 
| okolenia * Juda, Korzeń ý 


nym: Ty jesteś godny ten 
Baranek zabity, wziąść moe, 
i bogactwo, i madrość, i siłę, 


tęcza, na wejrzenie podobna 


i dziękowanie siedzacemu na 
tronie żyjacemu na wieki 
wieków, 

10. Upadli dwudziestu cztć- 
rych starszych przed siedzą. 
cym na tronie i uwielbiali 
tego co żyje na wieki wieków, 


szmaragdowi. AB 
4. A naokoło tronu było 
siedzeń dwadzieścia i cztóry; 
a na onych siedzeniach wi- 
działem dwudziestu i cztórech 
starszych siedzących, oble- 
czonych w szaty białe, a n 
głowach ich korony złote. 
5. A od tronu wychodziły 
błyskawice, i gromy,i głosy: i 
siedm lamp ognistych gore- 
jacych były przed tronem, 
które są * siedm Duchów 
Bo ga. * Objaw. 1, 4. 
6. A przed tronem było 
morze szklane, podobne kry- 
ształowi, a w pośrzodku tro- 
nu, 1 przed frontem tronu, 
Czworo żyjących stworzeń 


tronem mówiąc : ! 

11. Ty jesteś godny, * O! 
Panie Boże nasz przyjąć 
chwałę i cześć, i moc ; boś ty 
stworzył wszystkie rzeczy, 1 
na twoje uciechę były i są 
stworzone. * Objaw. 5, 12. 


ROZDZIAŁ V. 


I. Księgi siedmia pieczęci zapieczętowanó, 
1, 2. II. Których żaden otworzyć nie mógł, 
3—5. III. Tylko Baranek on Boży, którego 
wszyscy mieszkańcy niebiescy chwalili 1 
wiecznie chwalić będą, 7—14. 


% | i rzucali korony swoje przed 


Dawida, otworzyć se PA 
isiędm pieczęci JEJ. 11. + Izaj. 1, 1. 
6. I ujrzałem, w posrodku 
tronu, i cztérech żywych 
stworzeń i w srodku star- 
szych, Baranek stał jako za- 


bity, majac siedm rogów, i 


sedm oczy, które są Duchy 


Boga, posłane na wszystke 
nemie. 


1, Ten przyszedł i wziął one 


*lęgę z prawój ręki siedza- 


80 na stolicy. 

6. A gdy wziął oną księgę, 
«woro Żywych stworzeń i 
Wadzieścia cztóry starszych 


Madli przed Barankiem, ma- 


Re k 


Wo ETRS 2 
8 mo diwy nności, które 


świętych. 


ś . z piórwsza pieczę 
ażdy z nich arfe i czasze | T Baranek piérwstt a, 8, 4. 


i cześć i chwałę, i błegosła- 
wieństwo. 


| 13. A wszelkie stworzenie, 


które jest na niebie, i na 
ziemi, i pod ziemią, i w mo- 
rzu,l wszystko, co w nich jest, 
słyszałem mówiące: Ńiedzą- 
cemu na tronie, 1 Barankowi 
błogosławieństwo, i cześć, 1 
chwała, i siła, na wieki wie- 
ków. 

14. A czworo onych żywych 
stworzeń rzekło: Amen. A 
oni dwadzieśce i cztóry star- 
szych upadli, i uwielbiali. 

ROZDZIAŁ VI. 


eć ksiąg otworzył, 


1,2. II. Potém TEN $ Manch 
raria, 4, a g $ S 
vE my Po których otworzeniu 


i ory USKArŻAł 
wszczęły się mordy, głody, mory 
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z E BS | nanim, imie było mine, 
"meat. | Piekła szło za nim: i qui 
J WIDZIAŁEM, gdy otwo- | imu była moe nad c % 
rzył Baranek, jednę z | częścią ziemi, aby zał: |. 
siedm pieczęci, i słyszałem | mieczem, i głodem, i cj | 
jedno ze * cztórech żywych | i przez bestyie ziemskie © 
stworzeń mówiąc, jakoby | 9. A gdy otworzył p; 
głosem gromu: Chodź, * 4". pieczęć, widziałem pod olta 
2. I widziałem, a oto koń | rzem dusze pobitych dla sło 
biały, a ten, który na nim | wa Boga i dla Świadectyą, 
siedział, miał łuk; 1 dano mu | które wydawali; i 
- koronę, i wyszedł zwycięża- | 10. I wołali glosem wiel. 
jac, aby zwyciężył. kim, mówiąc: Dokadże Pa. 
3. A gdy otworzył wtórą nie święty i prawdziwy! nie 
pieczęć, słyszałem wtóre ży- | sądzisz 1 nie mścisz sie krwi 
we stworzenie mówiące : Idź, | naszćj nad tymi, którzy mie- 
4. I wyszedł drugi koń | szkaja na ziemi? 
rudy; a temu który na nim | 11. I dane było każdemu z 
siedział dano, aby odjął po- | nich szatę białe, i powiedzia. 
kój z ziemi, i żeby jedni dru- | no im, aby odpoczywali jesz- 
gich zabijali, i dano mu miecz | cze na krótki czas, ażby się 
wielki. dopełnił poczet spółsług ich 
5. A gdy otworzył trzecią |i braci ich, którzy mają być 
pieczęć, słyszałem trzecie | zabici, jako i oni. 
żywe stworzenie mówiące: | 12. I widziałem, gdy otwo- 
Idż, I widziałem, a oto koń | rzył szóstą pieczęć, i stało się 
czarny, a ten co na nim sie- | wielkie trzęsienie ziemi, a 
dział, miał wagi w ręce swo- | słońce zczerniało joko wór 
jéj. włosianny, a w pełni księżyce 
6. I słyszałem głos z po- | stał się jako krew ; 
śrzodku onych czworga ży- 
wych stworzeń mówiący: 
Miarka pszenicy za grosz, a 
trzy miarki jęczmienia za 
denar; a nie oszukuj w oliwie 
1winu, i 
7. A gdy otworzył czwartą 
pieczęć, słyszalem głosczwar- 
tego żywego stworzenia mó- 
wiący: Idź, 
8. I widziałem, a oto koń 
płowy, a tego, który siedział 


padały na ziemię, tak jako 
drzewo figowe zrzuca z sie- 
bie figi swoje niedostałe, gdy 
od wiatru wielkiego bywa 
trzęsane. | 
14. A. niebo ustąpiło jako 
księgi zwinione, a wszelka 
góra i wyspy z miejsca się 
swego poruszyły; , 
15. A królowie ziemi, i ksią- 
żęta, 1 bogacze, i hetmani, 1 


lu mającego pieczęć Boga 


18. A gwiazdy niebieskie 
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każdy niewolnik, 5. Z pokolenia Juda dwa 

qfZe; li się * w Ja- | naście tysięcy: z , kalez 
E a PORTY S afia Ruben dwana Pkolenią 
j WOD „skały gó , 2.19. wanaście tysięcy: z 


pokolenia Grad dw 
Sięcy ; 


6. Z pokolenia Ą 


. i] L b f- « 
gw „zekli gorom 1 ska 
16. LT dlnijeie * na nas, 
U adm] l 
jom * f nas przed ob 1czem 
74C] 


anaście ty. 


ser dwa. 


RNA siedzi na tronie, Noite tysięcy; Z pokolenia 
tego» d oniewem tego Ba- | Neftalim dwanaście tysięcy : 
j przed 5, ozensz.10,8. tik.%,%. |z pokolenia Manase. dwą. 


gnka [powiem przyszedł | naście tysięcy ; 

7. wielki gniewu jego, | 7. Z pokolenia Symeon dwa. 
tać będzie mógł? | naście tysięcy ; Z pokolenia 
Lewi dwanaście tysięcy; z 
pokolenia Isaschar dwanaście 
tysięcy ; 

8. Z pokolenia Zebulon 
dwanaście tysięcy; z poko- 


oE 
0 sZąCy p 
D Posay 


tojące, % 10- 2, V. Oi co dla imienia : z » ry 
ginalący Pana, teia aa, YI. I wieczne lenia Józefa dwanaście tysię- 


szczęście ich, 15—17. ; CY 4 „pokolenia Beniamin 
OTÉM widziałem cztórech | dwanaście tysięcy. 

P aniołów stojących na 9. Potóm widziałem, a roz- 
utórech węgłach ziemi, trzy- liczny „tłum, którego nie 
mających cztóry wiatry ziemi, | mógł nikt zliczyć, Z każdego 
aby nie wiał wiatr na ziemię, narodu i pokolenia, 1 ludzi, 
mi na morze, ani na żadne | i języków, którzy stali przed 
drzewo. tronem i przed oblicznościa 
2. I widziałem inszego anio- | Baranka, obleczeni w szaty 
la występujacegóo od wscho- | białe, i palmy w ręku ich. 

j i 10. I oni wołali głosem 
iywego, i zawołał . głosem | donośnym, mówiąc, Zbawie- 
wielkim do onych cztćrech | nie Bogu naszemu, siedzą- 
miolów, którym było dano, | cemu na tronie i Baran- 


aby szkodzili ziemi i morzu; | kowi. 


3 Mówiąc: Nie szkodźcie | 11. A wszyscy anioły, stali 
niemi ani morzu, ani drze- | otaczając tron i około = 
Vom, aż zapieczętujemy sługi | szych 1 czworga żywye 
Oga naszego w czołach ich. | stworzeń, i upadli przed R 
4. I słyszalem liczbe zapie- | nem na oblicze swe 1 uwie - 
utlowanych ; sto cztórdzie- | biali Boga, Blogo- 
„ Leztóry tysiące było za-| 12. Mówiąc, Amen : mi : 
Mezętowanych, ze wszy- | sławieństwo, 1. ghia, i 
a pokoleńsynów Izraela: | mądrość, i dziękowane, 


456 OBJAWIENIE S. JANA, VIII. 


cześć, i moc, i siła, Bogu | czem Boga, a dano Kan 
naszemu na wieki wieków. siedm trab. wic, 

18. I odpowiedział jeden | 8. A inszy anioł Przyszed 
ze starszych mówiąc do mnie: | 1 stanął przed ołtarzem "OU 
którzy są ci obleczeni w; jąc kadzielnicę złotą ; ye 
szaty białe ? i zkad oni przy- (mu dużo kadzidła, aby: no 
szli? | ofiarował z modlitwami rat 

14. I rzekłem mu, Panie | stkich świętych na ołtarz, 
mój ty wiósz. I rzekł mi: | złotym, który jest przed tro. 
Cić są, którzy przyszli z i nem. | 
ucisku wielkiego, i omyli | 4. I wzniosł się dym kadzi. 
szaty swoje, i wybielili je we | dła z modlitwami świętych z 
krwi Baranka. ręki anioła przed oblieznoś 

15. Dla tego sa oni przed | Boga. * Ps. 141, 2, 
stolicą Boga i służą mu we | 5. I wział anioł kadzielnice 
dnie i w nocy w świątyni | i napełnił ją ogniem z ołtarzą, 
jego, a ten który siedzi na i zrzucił ją na ziemię ; i stał 
tronie będzie mieszkać mię- | się głosy, i gromy, i błyską. 
dzy nimi. | wice, 1 trzęsienie ziemi. 

16. Nie będa oni więcój * | 6. A siedm aniołów, którzy 
łaknąć, i nie będą więcój | mieli siedm trąb, przygoto: 
pragnąć, a nie uderzy f na | wali się do trąbienia. 
nie słońce, ani żadne goraco. | 7. I zatrabił piórwszy anioł, 


*Tzai.40,10. 1 7s.12,6 0 | istal się grad i ogień zmi 
. nek >. . 5 t 
17 Albowiem Barane s | SZ ze kr ia; I zrzuc 


który jestw p ośrzodku tronu, | to na ziemie, a trzecia cześć 
będzie je pasi, i poprowadzi | drzew zgorzała, i wszelka 
je do żywy e: źrzódeł wód, i | trawa zielona spalona jest. 
otrze, Bóg do PZ. a | 8. IT zatrąbił wtóry anioł, a 
Oan AGE AUA ATTAN jakoby góra wielka ogniem 
ROZDZIAŁ VIIL. pałająca wrzucona jest w 


£. Gdy siódma pieczęć otworzono, ofiaro- mor ZE, 1 obr OCONna Jest WwW kr ew 
wane były modlitwy Świętych przez kad- trzecia cześć morza. 
L r 


zenie, 1—5, II. Siedm Aniołów wyszło z í 
trabami, 6. III. Gdy pićrwsi cztéréj tra- | 9. I pozdychała w morzu 
sie dw. Wad naeia | trzecia część stworzeń, które 
gwiazdy się zaómiły, 12, 13. , żyły, 1 trzecia część okrętów 

GDY otworzył siódmą | zniszczona. 

„pieczęć, stało się mil. | 10. I zatrabił trzeci anioł, i 
czenie na niebie, jakoby | spadła z nieba gwiazda wielka 
przez pół godziny. gorejaca jako pochodnia, 1 
2. I widziałem siedm anio- | upadła na trzecią część rzek, 
łów, którzy stoją przed obli- | 1 na źrzódła wód. 
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|| aga Ż? r 
ONEJ, ani 
ale tylko 


wiazdy jest | żadnéj rzeczy zie 

i obróciła | żadnemu drzewu 
nW ąCZĘŚĆ wódw 2: tym ludzióm, którzy nie mają, 
gje trz ludzi pomarło od | pieczęci Boga na czołach. 

Sy iż się stały gorz- | 5. A dano im, nie a 
zabijały ich, ale aby ich dre- 
czydy przez pięć miesięcy, a 

zona J RE BE dręczenie ich było Jako udrę- 
„ uderzo trzecia część księ- | czenie od skorpiona, s 

h recia część gwiazd, | człowieka utnie. Ë. 

jych, 1 AA trzecia część ich | 6. A w owedni szukać bedą 
tak A i trzecia część dnia | ludzie * śmierci, dg 
o aićciła, także i nocy. 
A Į widziałem i słyszałem 
a anioła jako orła le- 
v z srodek nieba, 


i 
Aimię onej 5 


11. + Piołun, 


wić" 
a sd: 
onych wód) 
kie. 1: atrabił czwarty anioł; 
2." ną jest trzecia część 


s ale jój nie 
znajdą; i będa żądać umrzóć, 
ale śmierć od nich uciecze. 
* Jer. 8, 3. Ozea. 10, 8. Łuk. 23, 30. Objaw.6,16, 
7. A ksztalt onych szarańczy 
podobny był konióm przygo- 
towanym do wojny; a na 
glowach ich były jakoby 
korony podobne złotu, a 
twarze ich jako twarze ludzi; 
8. I miały włosy jako włosy 
kobiet, a zęby ich były jako 
lwie ; 


jed m 
a glosem wielkim : 
Biada, biada, biada mieszka- 
„cym na ziemi, dla innych 
losów trąb trzech „aniołów, 
którzy jeszcze trąbić mają. 
"ROZDZIAŁ IX. 


iaty anioł zatrabił, 1, 2. II. Sza- 
RM TE 3—12. 1II. A szósty zatra- 
iwszy, 13,14. IV. Wywiódł konne, 15—19. à M? 
LRR Midzki pustoszace, 20, 21. 9. A miały pancerze jako 


| ZATRABIE piąty * anioł, | pancerze żelazne, a szum 
i widziałem, gwiazde co | skrzydeł ich, jako grzmienie 
spadła z nieba na ziemię, a | wozów, wielu koni bieżących 
dano jemu klucz przepaści | do bitwy. | 
bezdennej. "PRAW SJ, | KOJ Avogontf miały podobne 
2. I on otworzył bezdenną | skorpionóm, i żądła ich moc 
przepaść ; i wzniosł się dym | była w ogonach ich, aiy 
ż onéj przepaści, jakoby dym szkodzić ludzióm przez pięć 
pieca wielkiego, a zaćmiło się | miesięcy ; 
ślońee i powietrze od dymu | 11. A miały nad sobą króla, 
onój przepaści. anioła przepaści, Sk 
Az onego dymu wyszły | imię po Hebrajsku jest Aba $ 
SZarańcze na ziemię, i dano | don, a po Grecku ma m 
im moc, jako maja moc skor- | Apollon. = 
Bony ziemi : - 19. Niedola jedna przed 
A rozkazano im, żeby nie | a oto jeszcze dy dwie niedole 
ulużcj € kkk dac LAW 
zwy trawie ziemi, ani | potem. 
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13. I zatrabił anioł szósty, 
a słyszałem głos jeden z ro- 


gów ołtarza złotego, który | ani chodzić, * PS 1%, 5. p 


jest przed oblicznością Boga, 
14. Mówiacy szóstemuanio- 
łowi, który ma trabę : Roz- 
wiaż onych cztórech aniołów 
zwiazanych u wielkićj rzeki 
Eufrates. 

15. I rozwiązani byli cztóry 
anioły, którzy byli przygo- 
towani na godzinę i na dzień, 
1 na miesiąc, i na rok, aby 
pozabijali trzecią część ludzi. 

16. A liczba wojska konne- 
go była dwakroćsto-tysięcy, 
tysiac ; * bom słyszał liczbę 


* Ps. 88, 18. 
ich. Dan. 7, 10. 


17. Widziałem także konie 
w widzeniu, a ci, którzy sie- 
dzieli na nich, mieli pancerze 
ogniste hyacentowe, i siar- 
czane: a głowy onych koni 
były jako głowy lwie, a z 
„gęby ich wychodził ogień i 
dym, i siarka. 

18. Przez te trzy plagi, była 
zabita, trzecia część ludzi od 
ognia, i od dymu, i od siarki, 
które wychodziły z gab ich. 

19. Albowiem moe ich jest 
w gębach ich i w ogonach 
ich; bo ogony ich wężom 
podobne, i mając głowy któ- | 
rymy szkodzą. 
20. A reszta ludzi którzy 
nie byli zabici tómi plagami, 
anı upamiętali się od uczyn- 
ków rak swoich, aby nie 
uwielbiali djabłow, i bałwa- 
nów złotych, i śróbrnych, i 
miedzianych, i kamiennych, i 


jacego 
odzianego, a na głowie jego 
była tęcza, a oblicze jego 
jako słońce, a nogi jego jako 
słupy ognia. 
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drzewianych, którzy 


dzież wanie AMI y 
zięć * nie mogą ani 


slyszóć 
8. 135, 15, w 
21. Ani się upamie 
mężobójstw swoich, 
czarów swoich, ani o 
teczeństw swoich, 
złodziejstw swoich. 


ROZDZIAŁ X. 


1. Anio? obłokiem przyodziany, ksiegi 
zone trzymajac, 1—8. II. . arowej 
objawienia one zjeść rozkazuje, 3—11. 28 
II EM drugiego 


anioła mocnego, zstępu. 
z nieba, obłokiem 


tali od 
ani oq 
d wsze. 
ani od 


2. A mając w ręce swojćj 


książeczkę otworzone; i posta- 
wił nogę swoję prawa na mo. 
rzu, * a lewą na ziemi, *”5 24. 


3. I wołał głosem wielkim, 


jako lew ryczy; a gdy prze- 
stał wołać, siedm gromów 
wydały swe głosy. 


4. A gdy wymowiły siedm 


gromów głosy swoje, zabiera- 
łem się pisać ; alem * usłyszał 
głos z nieba, mowiący : Ža- 
pieczętuj to, co mówiło siedm 


* Dan. 


gromów, a nie pisz tego s 3. 


5. Tedy anioł, któregom 


widział stojącego na morzu 1 
na ziemi, podniósł prawe 


* 1 Moj. 


rękę * swoję ku niebu, 14,22. 

6. I przysiągł przez żyjące- 
go * na wieki wieków, który 
stworzył niebo, i to, co wnim 
jest, i ziemię i to, co na niej 
jest, i morze, i to, co w mem 
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Które jest 
: | : nie mierz : 

i dzie: , z nioła | albowiem dane ża > 
będzi we dni głosu EM: | em dane Jest Poga- 
h, A ody zacznie trąbić, | nom, a miasto świete dep. 
4 9 = M 1 | a 7 3 c 

jódmeg a? tajemnica Boga | tać będa cztórdzi 


yłoki już mej 2. Ale podwórze, ] 


A su Zy 9. j za j 
sost; że cze «p Moj. 82, 40, etc. | przed świątynią, 


eści 1 dwa 


ma Pe AR 4 7 
dokon? a owiedział slugóm miesiące. 
0-15 f 7 *p . 11, żo. 2 E. 
ko tokoni 7 OW 8. I dam moc dwóm świad. 


Ja =] ro 4 k 7 
ri Hos; którym słyszał z kóm. moim, którzy proroko- 
ią, znowu mówił do mnie, | wać będą tysiąc dwieście i 
pie i. Idź, a weźmij małe | sześćdziesiąt dni, obleczeni 
 „oczke która jest otworzo- włosiennica. 
Ż a : . d 
ap reki anioła stojącego na | 4. Ci są dwa * oliwne drze- 
na „u i na ziemi. | „| wa,1 dwa, świeczniki, stojace 
g I szedłem do SRA przed obliczem Pana ziemi. 
. ` = mi male ; * Zach. 4,3,11, 14, 
dem mu: Daj ; i Ng 
i ATA Teatis AM e A r jeśliby im "kto chciał 
mi, i zjódz * ję, a uczyni | szkodzić, ogień * wynijdzie 
Mh kóść w brzuchu twoim ; |7 sh Re E wediby GT 
ow uśtach twoich słodką | %07 109; a jesiby Im kto 
a dzie jako miód, * Fee 312. chciał szkodzić, ten tak musi 
będzie Jak: ABY: Ę być zabity. *1 Król. 1,10,12. 
10. I wziałem książeczkę z 3 i 3 
a T usa liónay i 6. Ci władze mają zamknać 
reki anioła i zjadłem ja, aj . ko a GE ie nait 
było w ustach moich iglodko.| "HEND, 307 coszcz mie pada 
dn 0, a zjądł. | 7% dni proroctwa ich ; i maja 
jako miód ; ale gdym ją zjadź, moe nad wodami, obrucić ie 
gorzko było w brzuchu moim. * p 
w krew, i chłostać ziemie 


11. I rzekł mi: Musisz s 
; I Ę . wszelka plaga, ileby kroć 
mów prorokować przed wielą | “5S At REG A=> 


ik ea a I 7. A gdy dokończa świa- 
dectwa swego, bestya, która 
ROZDZIAŁ XI. wyszła z przepaści, stoczy Z 


i . . . a LJ 1 0- 
L Anioł rozkazał kościół rozmierzać, 1, 2. nimi bitwę, d zwy CIęZY, p 
U Pan dwu świadków wzbudził, 3—6. bije ich. 


II. Których od bestyi rozszarpanych, 7, 8. 1 à 5 32 
a ii nie pogrzebał, 9,10. V. Ale ich 8. A ich zabite ciało naj 
Wzbudziwszy, 11. VI. Do.mieba wziął, . : ZE, l. 
Aa „Stach na_niezbożne przypadł, będzie na ulicy SW 
s: . Biódmego anioła traba zmart- | zj re nazywaja = 
wehwstanie, 15—17. IX, I sad Boży oznaj- | kiego, któ U A tem 
miła, 18, 19. chowie Sodoma dk z Tia 
ù N 4 . . A ? £ i = WA TZO- 
[DANO mi trzeinepodobną | gdzie téż Pan ich ukrzy 
asce, mówiac: Wstań, | wany był. , A 
4 zmi miana 1 T widzićć będa wielu z 
YN erz świątynie Boga i| 9. L WI Zd 
NT 1 tych którzy uwiel- 


mor 


ludzi, z pokolenia, 1 Ra 
ej w, 1 w, CIała 1 
"a UAB: ków, i Z narodów, Clai 
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zabite, przez trzy dni i pół; 
ale trupów ich nie dopuszczą 
włożyć w grób. 

10. A ci mieszkający * na 

ziemi radować się nad nimi 
będą, i weselić ; i poślą dary 
jedni drugim, ponieważ ci 
dwaj prorocy dręczyli miesz- 
kająace na ziemi. “Omaw:s,1s 
11. A po trzech dniach i 
pół, Duch życia od Boga 
wstąpi? w nich i stanęli na 
nogach swych, * a bojaźń 
wielka przypadła na tych eo 
ich widzieli. saa, 
12. A ja słyszałem głos 

wielki z nieba, mówiacy im: 

Wstapcie tutaj I wstąpili w 

niebo na obłoku, i patrzyli 
na nich nieprzyjaciele ich. 

18. A w te same godzinę 
stało się wielkie trzęsienie 
ziemi. [I upadła dziesiąta 
część miasta, i zabito w onóm 
trzęsieniu ziemi osób siedm 
tysięcy: a drudzy przestra- 
szeni bylii dali chwałę Bogu 
nieba. 

14. Biada wtóra przeszła, a 
oto biada trzecia prędko 
nadchodzi. 

„15. I zatrąbił anioł siódmy, 
1 stały się głosy wielkie na 
niebie mówiące: Królestwa 


OBJAWIENIE Ś. JANA, XI. XII, 


mówiąc : 
17. Dziękujemy tobie, P 
Boże Wszechmogący 


oblicza swe, i uwielbil; Bos 
ga, 


anie 
któr 7$ 
Wziął * 


SKU ujał 4 
Ti Łuk, Jeeg 


18. I rozgniéwali Się naro. 
dy, i przyszedł gniów twój ; 
czas umarłych, aby byli gą. 
dzeni, i abyś oddał zaplate 
slugom twoim prorokom i 
świętym, i bojacym sie imie. 
nia twego, małym i wielkim. 
i abyś zniszczył tych co nisz. 
czą ziemie. 

19. A Świątynia Boga która 
jest w niebie była otworzona 
i widziana była w Świątyni 
arka przymierza jego; ista. 
ły się błyskawice, i głosy, i 
grzmoty, i trzęsienie ziemi, i 


grad wielki. 
ROZDZIAŁ XII. 


1. Niewiasty w słońce przyodzianćj, Smok 
siedmgłówny syna pozrzćć chciał, 1—6. 
II. Ale go Michał poraził, 7—9. III. Nad 
którym acz zwycięztwo słudzy Barankowi 
otrzymali, 10—13. IV. Niewiasta na pusz- 
czą uleciała, 14, 15. V. I ziemia rzekę wy- 
piła, 16. VI. Jednak on z ostatkiem wier- 
nych walczyć nie przestawa, 17. 


I UKAZAŁ się znak wielki 
na niebie: niewiasta 
obleczona słońcem, a księżyc 


OpJAWIENIE X. JANA, XII. XIII 


a na głowach 
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roby, 
ieS rodziła syna który ma 
E zpGCE porwane było | 
A jéj do Boga i do jego | 
r niewiasta uciekła na 
ustynię, 
od Boga 
tam ¿y w100 przez l 
dwieście 1 sześćdziesiąt. l 
7. I stała się bitwa na nie- 
bie: * Michał i anioły jego 
walczyli ze smokiem ; a smok 
walezył i jego anioły, * 35i”. 
8. Ale nie przemogli, ani 
miejsć ich nie było znalezione 
więcey na niebie. 
9. I zrzucony był smok * 
wielki, wąż on t starodawny, 
którego zowią Djabłem i Sza- 
 tanem, który zwodził cały 
świat: on zrzucony był na 
ziemię, i anioły jego z nim 
byli zrzuceni. * Puk, T0, 18. H1 Moj, 


* Ps. 6, 11. 

| 13. A gdy widział smok, że 
był zrzucony na ziemię, prze- 
| aa niewiastę, która 
TM -< nn | Dyda porodziła syna. 

gdzie miała miejsce | 14. I dano niewieście dwa 
ik hę APY | skrzydła orła wielkiego, aby 

P OYERE | leciała od obliezności węża 
na pustynią, na miejsce swoje, 
gdzie jest żywiona przez czas, 
1 czasy, i połowę czasu. 

15. I wypuścił wąż z pasz- 
czy swej za niewiasta wodę 
jako rzekę, chcac sprawić, 
aby ja rzeka porwała. 

16. Ale ziemia ratowała 
niewiastę; i otworzyła zie- 
mia łono swoje, i podknęła 
wody, która był wypuścił 
smok z paszczy swojej. 

17. I rozgnićwał się smok 
na niewiastę, i poszedł, wal- 
czyć z resztę którzy sa z jey 


pod nogami jéj, a na głowie 
jój była korona z dwunastu 
gwiazd ; 

2. A będąc brzemienna, wo- 
lała pracujące ku porodzeniu, 


świata stały się królestwem 
Pana naszego 1 Chrystusa, i 
królować będzie na wieki 
wieków. 

16. Tedy oni dwadzieścia i 
cztćry starszych którzy przed 
oblicznością Boga siedza na 
swych siedzeniach, upadli na 


8. I ukazał się drugi cudna 
niebie, a oto smok wielki, 
rydzy, mając siedm głów, 1 


i męczyła się, aby porodziła. 


10. I słyszałem głos wielki 
mówiący w niebie: Terazci 


nasienia i którzy zachowy- 
waja przykazania Boga, 1 
e „ 


puio zbawienie, i moe, i 
tólestvo Boga naszego, i 


"ierchność Chrystusa jego, 
SCJŹ zrzucony jest oskarży- 


skarżył 
ganas 


1e rac naszych, który ich L R wielka część swiata 
przed. oblicznościa | 
zegowednieiwnocy. 


ja świ sé 
mają świadectwo Jezusa 


Chrystusa. 
ROZDZIAŁ XIII. 


3 „a o siedmi głowach, 1—7. IL. 
Opisuje bestyg 0 siedmi gło do balwoch- 


a 
„ała, 8-10. IIL A ta 0 
walstwa OCE N ianea potwierdzona 


ićj tyi wy FZ > 
| ERA s "w. A kto jéj piątne nie MA 
, 


maamaa" 


PORZ ZE 
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bet sk tajga ani kupować, ani prze- | wpisane W księdze Życia B 
T ON stanał na piasku | ranka zabitego od založen 
morskim 1 widział bestyą | Wiata. © ua 
wystepujaca z morza, mającą | 9. Jeśli kto ma Uszy, nj 
siedm głów i rogów dziesięć; | chaj słucha ! W 
a na rogach jéj było dziesięć | 10. Ten co zabrany * je 
koron, ana głowach jéj jmio- | w niewolę, pójdzie do e 
na odszczepieństwo. woli : ten co mieczem zabiją, 
2. A ta bestya, któram wid- | musi „by é mieczem zabi 
ział, podobna była rysiowi, a | uć jest cierpliwość i wiar 
paszczajćj jakoniedźwiedzia, | świętych. *1 Moj. 9,6, 
a łapy jéj jako paszcza lwa: | 11. I ja ujrzałem drugą 
i dał jéj smok moc swoję, i| bestya występującą z ziemi 
tron swój, i władze wielką, |a miała dwa rogi jak Barą 
8. A widziałem jednę z | nek, ale mówiła jako smok. 
głów jéj, jakoby na śmierć | 12. I ona wykonywa wszel. 
zabitą; ale rana jéj śmier- | ką władze piérwszéj bestyi 
telna uleczona była: a cały | przed nią, i czyni że ziemia i 
swiat dziwił się bestij. mieszkający na nićj wielbią 
4. I uwielbiali smoka, który | bestjąpićrwszą: któréj śmier. 
dał władze bestyi: i uwiel. | telna rana była uzdrowiona. 
biali bestją, mówiące: Któż | 18. A ona czyni cuda wiel. 
może porównać się z bestją? | kie, tak iż i ogień zstępuje z 
któż z nia walezyć może? nieba przed oczyma ludzi ną 
5. I dane jéj były usta, mó- | ziemię; 
wiące wielkie rzeczy i blu-| 14. I zwodzi tych co miesz- 
źnierstwa ; i dana jéj była | kaja na ziemi przez te cuda, 


moe aby walezyć przez cztór- | które jéj dano czynić przed 


dzieści i dwa miesiace. bestya, mówiąc mieszkającym 
6. I otworzył usta. swoje | na ziemi, aby uczynili, onéj 
ku bluźnierstwu przeciwko | bestyi, wyobrażenie, która 
Bogu, aby bluźnić Imie jego, | miała ranę od miecza, i ożyła. 
i przybytek jego, i tymktó- | 15. I ona miała moe dać 
rzy mieszkają w niebie. życie temu wyobrażeniu 
7. Dano jéj téż walczyć z | bestyi, aby mówiło wyobra- 
świętymi i zwyciężać ich: i | żenie tćj bestyi, i sprawiło 
dana jéj moc nad wszelkićm | aby ci którzyby nie wielbili 
pokoleniem, i językiem, i na- | wyobrażenia onój bestyi byli 
rodem. zabici. ` 

S. I będa się jéj kłaniać | 16. A czyni, aby wszyscy, 
wszyscy mieszkańce na ziemi, | mali i wielcy, bogaci i ubo- 
tórych imiona. nie były |-dzy, wolni iniewolnicy, otrzy- 
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FA a j è er P 4 j 3 
rawych ich | wiastami nie pokalali ; bo oni 


„ „tna na P 
pal | "po ich © 
pękać y + jade 

17 Aby JE ani 
jol kupie 7 

t ę 2 . 7 j E m . . z 
jydko liczbę imienia Jej. | aby byli pierwiastkami Bogu 
P 1 albo L > K 3 B k ts Po 
pesty! ost madrość. to | 1 bBarankowi. 

r 1 e z ; 41; 8 z a 
jg. Tu] niech zrachuje | 5. A w uściech ich nie ZNA- 
i sj bestyi ; albowiem | lazła się zdrada; oni sa bez 
liczDĘ ba człowieka ; 1 jego | zmazy przed tronem Boga 

| oka śćdzie- | 6 az Sid 

sześć set SZEŚĆ 6. I widziałem drugiego 
F iol ; EE 
taf Í sześć. aniola, lecacego przez po- 
1 ROZDZIAŁ XTV. śrzodek „mieba, mającego 
Gi Baranek stał na a Ewangieliją wieczna, aby ja 
dy 5 i chwalcami, 1—5. A . > £ A ZE 
wespół 2 RA a opowiadał, 6, 7. | ZWlastował mieszkającym na 
i edi r AE . . . A C W 
mal gi upade pa owa 9 19, | ziemi, i wszelkiemu narodo- 
Trzeci BLE EA błogosławienie, 18, 14. | W1, 1 pokoleniu, 1 językowi, 1 


y. Umarliw l apuszczony ku żęciu, 16, C 
vik R a i tłoczenie wina St ARA 
U tępi; 28—%. . Mówiąć głosem wiel- 
r g. . ziedża . . 
JWPZIALNIE, a oto Ba- | kim: Bójcie się Boga, i 
ranek stojąc. na gorze | chwale mu dajcie, gdyż przy- 


$pońskićj, a z nim sto CZGĆT- | gzłą godzina sadu jego, a 
dzieści i cztéry tysiące, MA- | qwielbiajcie Tego, co uczy- 


jeych imię Jego i imię Ojca | niy * niebo i ziemię, i morze, 


jego napisane na czołach |; grzódła wód. E Ps. 140.6. 


ŚWOICH. » 8. A za nim szedł drugi 
2. I głos który słyszałem anioł, mówiac: Upadł, * Ba. 


| Wlznieta, jako głos wielu bylon, wielki który winem 


wód, i jako głos gromu wiel- 
kiego; i słyszałem głos arfi- 
stów grajacych na- arfach *Tzaj. 21, 9. Jór. 81,8. Objaw. 18, Š 

swoich. 9. A inny trzeci anioł szedł 
3. A śpiówali jakoby nowa | za nimi, mówiąc głosem wiel- 
pieśń przed. tronem, 1 przed |kim: Jeśli się kto „pokłoni 
Gieryma. żywemi stworzeni- | bestyi i wyobrażeniu jej, 1 
AM 1 przed starszymi, a ża- |jeśli weźmie piętno je] na 
nme mógł się tój pieśni | czoło swoje albo na rekę 
oak oprócz tych stu | swoje. 4 > oi 
trdziestu. i cztórech ty- | 10. Ten pić będzie z win >: 
W którzy są zo ziemi * | gniówu Boga, gi kie. 
Tykupieni.. *4 Kor. 6, 20,1 Piotr. wlane bez mieszanin s dzie 

Cit gą, którzy się z nie- |lich oburzenia Jego 1 e 


gniówu wszeteczeństwa Swe- 
go napoił wszystkie narody. 


OBJAWIENIE S. JANA, XVI. i 


< 4 A i r r + r yí I TY E r ir 2 P t 
| 4 OBJAWIENIE S. JANA, XIV. XV. oi prawdziwe są | wylał czasze Swoje na z; | 
| 46 : Jiwe 7 1AFO- | mie: IE JY 4 ZIE- 
| iu i siarce | A18. JAsinszy wyszady „gyieć”. Królu na | mię ; 1 zwaliłsja obrzydł; 
MAROKO BYRNE ze © | opat ZSZ WYŁSZCOM aniołz Ji two) psim 2 Ps.180,14. | j smierdzący wrzód +. W 


przed oblicznością aniołów i | oltarza, mający władze a 
przed oblicznościa Baranka. | ogniem, i zawołał gione 
* Jer. 25, ATA 16, Ra | wielkim do tego który z) 

11. A dym meki ich wznosi sierp ostry, mówiac., Za ial 

się na wieki wieków, i nie | „j erp twój ostry: a pase 
mają odpoczynku we dnie i grona winnicy, bo dan 


og . - ka | BEC 7 A 
7 ciebie bać me | azi, którzy mieli 
nio! i nie uwielbi | 1 na tych, któ 
gdyż R obrazowi JEJ. "2 Moj, 2, 10, 11. 
wszystkie 3. I wylał wtóry 
i będą cię | swoję na morze. i% 
I | 


A J1W 3 
mo swięty; 


„ates E a £ 
Je. dy przyjdę : 1 stało gie 


w nocy, którzy uwielbiają sa ziemi winagrona. Jan gdyż się okazały R, umarłego, © 
bestye i wyobrażenie jéj, 1 19. Zapuścił tedy anioł gie „jedliwe sady TOI azda dusza żyjącą zdechłą 
sokol miak nof Aar SEO sierp swój ostry na ziemię ; | tóm widziałem, | V 9FZu. 
EW TT ORA é 2 
aea SJ aafaa „1, 4. | zebrałogrona winnicy ziemi 15 A P db ła świątynia 4. I wylał „trzeci, czasze 
12. Tu jest cierpliwość Świę- |; wrzucił je w prasę wielką | tworzona P7 jadectwa w |; VOJE na rzeki i źródła wód : 
tych, którzy zachowują przy- gniewu Boga. = e przybytku świa i obróciły si e w krew. ; 
TFA, Siy f 7 e Sa. L ST 3 Í ) 3 a A 
kazania Boga i wiare Jezusa 20. I tłoczona był bra An DANO. I słyszałem ania SĄ 
13. I usłyszałem głos z nie- yszł0 81 


3 A pi 
oza miastem, i wyszła krew o $ 
p ; AAA N È majacych. siedm plag, 
, L 


2 s ~ 
mowiacego : Sprawiedliw 
z prasy aż do wędzideł koń. 


ba, mówiacy, Napisz : Bło- 


gosławieni * są zmarli, któ- 
rzy w Panu umićrają odtąd : 
Zaprawdę mówi Duch bo oni 
odpoczywać bedą t od prac 
swoich, gdyż uczynki ich ida 
za nimi, 7511615. t2 Tess, 1,7. 

14. I widziałem, a oto obłok 
biały; a na obłoku siedział 
podobny Synowi człowieka, 
mający na głowie swej ko- 
ronę złotą, a w ręce swojćj 
sierp ostry. 

15. A inszy anioł wyszedł 
z świątyni, wołajac głosem 


„bleczonych bielizną, opn 
; przepasanych na piersiac 

otym pasami. LAT . 

q. A jeden z czworga żytą- 
cych stworzeń, dał siedmiu 
miołóm siedm cżasz złotych, 
pelnych gniówu. Boga żyia- 
tego na wieki wieków. A: 

' 8. I napełniona była świa- 
dynia dymem od chwały 
Boga, 1 od mocy jego, a nie 
mógl nikt wnijść do swiatyni, 
| aż siedém plag siedmiu anio- 


skich na obszar tysiac i 
sześćset staj. 


ROZDZIAŁ XV. 


I. Siedm Aniołów majacych siedm plag 
ostatecznych, 1. II. Morze szklane, i zwy- 
cięzce nad bestya,2. III. Którzy Śpićwali 
na cześć Barankowi, 3—5, IV. A siedm 
Aniołów odebrało siedm czasz gniówu 
Bożego, 6—8. i 


T WIDZIAŁEM drugi znak 

w niebie wielki i dziwny; 
siedmiu aniołów mających 
siedm plag. ostatecznych ; 
gdyż w nich został wypełni- 
ony gniów Boga. 


jesteś Panie! któryś jest, i 
był 1 będzie, Swiety, * boś tak 
to osadził, * 2 Moj. 9,27. Ps. 119, 137, 
6. Gdyż oni krew świętych 
1 proroków wylewali, daľeśim 
p Spig bo tego sagodni. 
: + s4yszalem od ołtarzą 
mówiącego: Tak wlasnie, 
Panie, Boże Wszechmogący, 
prawdziwe i sprawiedliwe SA 


sądy twoje. 
8. Potóm czwarty, wylał 
czaszę swoję na słońce, i 
dano mu moe palić ludzi 


wielkim na tego który sie- 
! Zapuść 
sierp * twój i żnij: tobie 


dział na obłoku: 


przyszła godzina, abyś żął, 
ponieważ  dojrzało żniwo 
ziemi, * Joel. 3, 18. 

16. I zapuścił ten siedziący 
na obłoku sierp swój na zie- 
mię 1 ziemia, zżęta była. 

17. A inny anioł wyszedł z 
Świątyni, która jest w nie- 

ie, majac także sierp ostry, 


2. I widziałem jakoby mo- 
rze szklane zmięszane z 
ogniem; a tych co zwycię- 
ztwo otrzymali nad bestyą, I 
nad obrazem jéj, i nad liczbą 
imienia jój, stojących nad 
morzem  szklanóm, mając 
harty Boga. | 
8. A śpiówali pieśń Mojże- 
sza, sługi Boga, i pieśń Ba- 


ranka, mówiąc: Wielkie *1 | 


dziwne są sprawy twoje, Pa- 
nie, Boże Wszechmogący; 


| lów, były spełnione. 


dniu aniołów : 


ogniem. 


ROZDZIAŁ XVI. 9. I byli upaleni ludzie go- 


T lelm Aniołów wylali siedm czasz gniówu | PFACOŚCIA wielka, i ludzie błu- 
| Bożego sobię zwierzonych, za których wy- p s z 


źnili imie Boga, który ma 
moc nad tymi plagami: a 


miem rozmaite się plagi na, świecie wsz- 
a U. I. Ku postrachowi men 
mieówję zj | Wielkiego miasta oby- | MOC 1 u RR 
SLYS A oni nie upamiętali się, aby 
| R ZATEM głos wielki | mu chwałę dali. 
świątyni, mówiący do| 10. I wylał piąty, czaszę 


Biode a? Idźcie, i swoję na stolicę besty!; 1 
e edém cżasz za- | stało się królestwo jój pelne 
Meie Boga na ziemię; | ciemności, i żuli języki swoje 


A wyszedł piérwszy, i| od boleści. 
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11. I bluźnili Boga nieba 
dla boleści swoich, i dla wrzo- 
dów swoich ; anie upamiętali 
się z uczynków swoich. 

12. I wyłał szósty, czaszę 
swoję na wielką rzekę Eu- 
frates; i wyschła woda Jéj, 
aby przygotowana była dro- 
ga Królóm wschodu. 

18. I widziałem z ust smo- 
ka, i z ust bestyi, i z ust 

fałszywego proroka, trzy nie- 
czyste duchy. wychodzące, 
podobne żabom. 

'14. Albowiem to sa duchy 
djabelskie, czyniące cuda, 
którzy wychodzą do królów 
wa cały okrag świata, aby 
ich zgromadzić na bitwę tego 
wielkiego dnia Boga Wszech- 
mogacego. | 

15. Oto przychodzę jak * 
złodzićj : Błogosławiony ten 
który czuwa i strzeże szat 
swoich, aby niechodził nago, 
a oni oglądali hańbę jego. 

* Mat. 24, 43, 44. Łuk. 12,89. 1 Tes. 5, 2. 

2 Piotr. 3, 10. 

16. I zgromadził ich na 
miejsce, które zowią po He- 
brajsku Armageddón. 

17. Tedy wylał -siódmy 
czaszę swoję na powietrze ; 
i wyszedł głos z światyni od | 
tronu, mówiący: Stało się. 
18. Tstały się głosy, i gro- 
my, i błyskawice ; i stało się 
wielkie trzęsienie ziemi, jakie 
niędy nie było, od czasu iak 
człowiek był na ziemi, tak 
Madzwyczaj potężne i wielkie 
trzęsienie ziemi, l 
19. I miasto wielkie było 


rozdzielone na trzy“ Czego; 
ne 1 l 


miasta narodów q ads. a 
Babylon wielki prassi i 
pamięć przed obliczem Bo, à 
aby mu dał * puhar „S> 
okrutnego gniówu swego 
20. I wszystkie wyspy na) 
kły, a góry nie znalazły się, 

21. I wielki grad jako cóż. 
narowy spadł z nieba na ły. 
dzi, i bluźnili ludzie Boga 
dla plagi gradu, bo ta plaga 
była niezmiernie wielka, 


1. Opisuje one wielką nierzadnicę, z którą 
Królowie żiemscy nierząd pł OdZĄ, 1—5. IL. 
A ta się upiła krwią Swiętych, 6. TIL I 
bestya, która ja nosi, tajemnicę obojga, 
7—10. IV. I zginienie, 11—13. V. Nao- 
statek zwycięztwo Barankowe, 14—18. 


Í PRZYSZEDŁ jeden z 
~ siedmiu aniołów, którz 

mieli siedm cżasz, i rzekł do 
mnie, mówiąc: Chodź, okażę 
tobie potępienie téj wielkićj 
wszetecznicy, która siedzi 


|| nad wielorakiemi wodami: 


2. Z która wszeteczeństwo 
popełniali królowie ziemi, i 
upili się winem jćj wszete- 
czeństwa obywatele ziemi. 

3. I odniósł mię * na 
puszczą w duchu : 1 widzia- 
łem niewiaste siedzącą na 


| szkarłatowej bestyi, pełnej 


imion  bluźnierstw, która 
miała siedm głów i dziesięć 

WOA: * Mat. 4, 1, 
rogów, 

4, A ta niewiasta przy- 
obleczona była purpurą 1w 
szkarłat i ustrojona w złota 
i w i drogie kamienie, i perły, 
majac puhar złoty w Swój 
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obrzydliwości i 


eln 3 
rece, P J. wszeteczeństwa 


nieczystości 
jej: A na czele jéj było imie 
9 «ane: Tajemnica, Baby- 
napi ag, matka _wszete- 
ki Aa i obrzydliwości ziem- 
sA widziałem niewiastę 
ka pijaną krwią świętych 1 
krwia męczenników Jezusa ; 
widząc Jæ, dziwiłem się 
wielkióm podziwieniem. 
y, I rzekł mi aniol : Cze- 
muż się dziwiłeś? Ja tobie 
powiem tajemnice tej nie- 
wiasty, i bestyl która ją 
nosi, która ma siedm głów i 
jesięć rogów. 
jen obie któraś widział, 
była, a nie jest, a ma wystą- 
pić z bezdennej otchłani, i 
iść na zginienie; i zadziwją 
się mieszkający na ziemi, 


(których imiona nie są napi- | 


sane w księgach życia od 
założenia świata,) widzac be- 
stya, która była, a nie jest, 
a będzie znów. 

9. Tu jest umysł mający 


mądrość: Te siedm głów SĄ 


siedm gór, na których ta nie- 
wilasta siedzi. 

10. A królów jest siedmiu : 
Pęcu upadło, a jeden jest, 


a mszy jeszcze nie przyszedł, 


SAY przyjdzie, na m 
RE Fr M Zie, na mały czas 
Sa: A hosta która była, a 
aa R Jest ten ósmy, i 


Jch siedmiu, a idzi 
M stracenie, u, a idzie 


12. Ak. dziesięć rogów któreś 
| widział, sa dziesięć królów, 

| którzy królestwa jeszcze nie 

| otrzymali; ale wezma moc 

| Jako królowie, na jednę To- 
|dzinę z bestya. © 

18. (i jedne zdanie mają, i 
moc, i władze swoje bestyi 
dadza, | 

14. Ciz Barankiem walczyć 
będa, i Baranek ich zwycięży ; 
bo on jest * Panem Panów, 
1 Królem Królów, i którzy 
są z nim, są powołani i wy- 
brani, i wierni. %1 īym;6 3. 

15. I rzekł mi: Wody któ- 
reś widział, gdzie wszete- 
cznica siedzi, są ludzie, i 
tłumy, i narody, i języki. 

16. A dziesięć rogów któ- 
reś widział i bestyia, ci w 
nienawiści mićć będa wsze- 
tecznicę, i uczynią ja spusto- 
szoną 1 nagą, 1 ciało jćj będa 
jeść, a ogniem ja spala. 

17. Albowiem Bóg włożył 
w ich serca, aby pełnili wolą. 
jego, i dali królestwo ich. 
bestyi, aż sie spełnia słowa 
Boga. 

18. A niewiasta któraś wi- 
dział, jest miasto ono wiel- 
kie, które królowało nad 
królami ziemi. 


ROZDZIAŁ XVIII. 


I. Prędkie i straszne Babylonu zginienie 
pokazane, 1—10. II. I narzekanie nad nim 
kupców, którzy sie zpompy i z zbytkujego 
bogacili, 11—19. III. A radość i wesele wy 
branych Bożych z tak sprawiedliwej 
pomsty Bożóćj nad niezbożnymi, 20—24. 


WIDZIAŁEM innego 
anioła zstępującego z 
nieba, mającego wielką moe ; 
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6 | ali À uda "e" tych rzeczy, zbo- waków, i piszczków. ; 
i oświeciła Się Ziemia od | przyjdą plagi Jéj, Śmierć 15. Rup r przez nią, z da- | czów więcćj K tol JES za 
EENS gi Tai P ? s ; PC, 3 -a7 y SLE ŻA EN A! at. , *J W tobie siya > 
SG RCACZ smutek, i głód, i PRE, actwszy PE a a źni | niebadzia ż; 7 Mysza 
chwały jego. RA Mała > BAOG, 1 Ogniem bę, gad” a6 beda dla bojaźni | nie będzie,i żaden rzemieś] t 
2. I wołał potężnie wielkim |€ zie spalona ; bo mocny jet ioka St? „łacząc i narzeka- | wszelkieco ai i eślni 
, 4 A d e f 2 Ap ie WS S 71 ê eż e | s s O - JE osia 
glosem, mówiąc : Upadł, * | Bóg który ja sądzi. męki Jê) I znajdzie sie osią, nie 


eda * jg „Aj wę i 
ża 0 je opłakiwąć į JO! o Biada, biada, miasto 
; ma królowie : które było oble- 


.Więcćj w tobie : 
1 grzmot młyna nie be 


upadł Babylon on wielki, i 


stal się przybytkiem szata- dzie 


PEN: Ee | więcćj słyszany w tobie. 
nów, ł i mieszkaniem wszel- | ziemi, którzy z nią wszetę ae nkiesbieliznejiw|: 28, i RAR zek wa, 
. * . 2 . „UC. K WLOSCG yy M 
Sa o 2 W f jj 2 zone W ee śl : ód aa] © DE 
kiegoduchanieczystego,imie- | czeństwa płodzili i roskoszo. ezon : w szkarłat, i ustta- | będzie wi eo6j świóciła wia. 


szkaniem wszelkiego ptastwa 
nieczystego i przemierzłego. 
(| +Tzaj.21.0. Jer. 51,2. Objaw.14,1. t Izaj. 
38, 21. r. 84,14, Jer. 50, 30. 


i gdy ujr pure, 1 WS ga 
kenia RA T AR gye pub yotem, i kamieńmi dro- 
20 ; 


; | „ii perłami! 
10. Z daleka stojąc dla py. g Gdyż w jednój godzinie 


Zapas 


bie, i gł olubieńca i 
* Ezech. 26, 16,17, » 1 głos oblubieńca i oblu- 


bienicy nie będzie więcćj 
słyszany w tobie ; bo kupcy 


 " 3: Bo z zapalezywości WSZE- SĘ męki jćj, 1 mówiąc: „reczone jest tak wielkie | twoj byli wieley panowie 
<teczeństwa jéj upadły wszy- | Biada, biada, miasto ono zow 1 każdy kapitan | ziemscy, iż czarodziejstwami 


stkie narody, a. królowie pogactwo. 
ziemi bałwochwalstwo z nia 
pełnili, i kupcy ziemscy z 
— $ zbytecznéj roskoszy jéj zbo- 


wielkie Babylon, miasto tak Ie sA 
mocne! bo w jednę godzine okrętu 1 = U 
przyszedł sąd twój. r majtki tych wie CE aja 

11 31,5 kupcy ziems cy pła. |: cych na morzu, Z a- | 


twojmi byli złudzeni wszyst- 
kie narody. 

24. I w nićj znalazła sie 
krew proroków i świętych, i 


_gacili się. 

4. 1 slyszałem inszy głos z 
„nieba mówiący: Wynijdź z 
miej, * ludu mój! abyście nie 
byli uczestnikami grzóchów 


Jéj i abyście nie wzięli z plag 


éJ. * [zaj. 48, 20. T. 52, 11. Jer.51, 45, 
5. Albowiem * dosięgły 
grzóchy Jéj aż do nieba, i 
wspomniał Bóg na niepra- 
wości Jéj. * Jer. 51, 9. 
6. Oddajcież * Jéj, -Jakoi 
ona oddawała, a wdwójnasób 
dwojako według uczynków 
jój; w pucharze, który wam 
nalewała, nalćjcie jéj wdwój- 
nasób. * Łuk, 6,87, 
7. Jako się wiele chlubiła i 
roskoszowała, sobie, tak wiele 
dajcie jéj mak i smutku; bo 
mówiła w sercu swojóm: 
siedzę jako * królowa, a nie 
Jestem wdową i smutku nie 
ujrzę. * Izaj. 47, 8, 


8. Przetoż w jeden dzień | 


kać będa i smucić nad Nią, 
przeto że towaru ich, nikt 
więcćj nie kupuje. "75:%%. 

12. Towaru złota i sróbra, 
i kamieni drogich i pereł, i 
cieńkiej bielizny, i purpury, 
i jedwabiu, i szarłatu, i wszel. 
kiego drzewa tyinowego, i 


wszelkiego naczynia słonio- 
wego, i wszelkiego naczynia 
z drzewa najkosztowniejsze- 
go,i z miedzi, i z żelaza, i z 
marmuru, | 
18. I cynamonu i kadzenia, 
i maści, 1 kadzidła, i wina, 1 
oliwy, i mąki czystćj, i psze- 
nicy, i bydła, i owiec, i kom, 


i wozów, i niewolników, 1 


dusz ludzkich. Róg 
14. I owoce pożądliwości 
duszy twojćj odeszły od ce- 
bie, 1 wszystkie rzeczy tłuste 
i świetne przepadły od ciebie, 
i one już więcój nie będą 
znalezione. k 


A I zawołali, widząc dym 

zapalenia jéj mówiąc: Któ- | 
reż miasto podobne temu 

miastu wielkiemu ? 

19. A sypali proch na glo- 
wy swoje i wołali, płacząc i 
smęcąc się, mówiąc: Biada, 
biada, miasto to wielkie, w 
którym zbogacili się, wszyscy, 
którzy mieli okręty na morzu 
z dostatków jéj bo jednój 
godziny spustoszało. 

20. Raduj się nad nia niebo, 
i święci i apostołowie i pro- 
rooy; bo się pomścił krzy- 
wdy waszój Bóg na nią. 

2l. I podniósł mocny anioł 
kamień, jako młyński wielki, 
1! WrZUCH go w morze, mó- 
me: Takim pędem wrzuco- 
7 będzie Babylon, miasto to 

nalezione. 
l głos harfistów, i śpie- 


wszystkich którzy zabici na 


Z1em1. 


ROZDZIAŁ XTX. 


I. Obywatele niebiescy chwala Boga, iż sie 


zemińcił krwi swoich wiernych nad WSZ8=> 
tecznicą, 1—6. IL. A iż wesele swoim przy» 
gotował, 7, 8. III. Błogosławieni na to 
wesele wezwani, 9. IV. Anioł czej Boskiej 
przyjmować nie chciał, 10. V. Król Krów 
lów mu się pokazał, 11-18. VI. Bitwe 
stoczono, w którćj bestya jest pojmana, i 
w jezioro ogniste wrzueona, 19—21. 


POTEM słyszałem głos 

wielki wielu ludzi w 
niebie, mówiac; Alleluja! 
zbawienie, i chwała, i cześć, i 
moc Bogu naszemu. 

2. Bo prawe i sprawiedliwe 
są sądy jego, 1ź osadził wsze- 
tecznicę wielką, która kaziła 
ziemię wszeteczeństwem swo- 
jóm, 1 pomścił się krwi sług 
swoich z ręki Jéj. 

3. I rzekli powtóre: Alle- 
luja! A dym jéj * wznosi 
sie na wieki wieków. *"a:** 

441 upadli dwudziestu 1 
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eztćrech. starszych, i eztóry | ten: który siedział na e 
żyiace stworzenia i uwiel- | był „Wierny i Prawdziwy ° 
biali Boga siedzącego na | sadzi w sprawiedliwości” 
tronie, mówiac, Amen ; Alle- | walczy. oR 
luja ! 12. A oczy jego były pł 
5. I wyszedł głos z tronu, | mienie ognia, a na głowie kd 
mówiąc, Chwalcie Boga na- | go wiele koron; i maj A> 
szego. wszyscy słudzy jego, i | imie' napisane którego Ay 
bojacy się jego, i mali i nie zna, tylko on sam. 
wielcy. 13. A on przyodziany był 
6. I słyszałem głos jako ľu- | szatą zanurzona we krwi, a 
du wielkiego, i głos wielu | Imię jego zowia Słowo Boga. 
wód, i jako głos mocnych | 14. A wojska które były w 
grzmotów, mówiących : Alle- | niebie, szły za nim na ko. 
luja! gdyż Pan nasz Bóg | niach białych,  obleczone 
wszechmogący króluje. cienką, bielizną, białą i czystą, 
7. Weselmy sie i radujmy | 1 > wy: 
się, a dajmy mu chwałę ; bo | miecz ostry, aby nim ciął na- 
przyszło wesele Baranka, a rody ; albowiem on je TZA- 
małżonka jego napogotowiu. | dzić będzie prętem * żelaz. 
8. I dano jéj aby była | Rym, 1'on tłoczy prasę f wina 
ubrana w cienke bieliznę | Zapalczywości gnićwu Boga 
czystą i świetna: albowiem | wszechmogącego. = $ Paros. 
cieńka bielizna jest uspra- |, 16: I on miał naszacie i na 
wiedliwienie świętych. 


biodrach swoich imię napi- 
. . . | % Śló >+ P 

9. I rzekł mi, Napisz, Bło- | SAne: Król * Królów i Pan 

gosławieni którzy * sa wez- 


Panów. *1Tim. 6, 15. Objaw. 17, 14. 
wani na wieczerza weselna 17 . I widziałem anioła sto- 
Baranka. I rzekł mi: Te SA 


Jacego w słońcu, 1 wołające- 
prawdziwe słowa. Boga. go głosem wielkim, mówiąc 
* Mat. 22, 2, objaw.1,13. | wszystkim ptakóm latającym 
10. I upadłem donóg jego, | pośrzodku nieba: Ohodźciei 
abym uwielbił go; ale mi zgromadźcie się na wieczerza 
rzekł: Patrz, abyś tego nie | wielką Boga; 
czynił ; bo jestem współ- | 18. Abyście jedli ciała kró- 
sługa twój i braci twoich, | li, i ciała hetmanów, i ciała 
którzy mają. świadectwo Je- mocarzów, i ciała koni i sie- 
zusa : Boga uwielbiaj.:: albo- dzących na nich, i ciała wszy- 
wiem świadectwo Jezusa jest | stkich wolnych i niewolni- 
Duch proroctwa. | ków, i małych i wielkich. ~ 
LL: I widziałem niebo -œ| 19. I widziałem bestyą, 1 
tworzone, a oto koń biały, a | króle ziemi, i wejska jego 


15. A z ust jego wychodzi . 


U 
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stoczyły bitwę | Jezusa, i dla słowa Bora ; 
A . . . w” 22 
na koniu, 1 z |co nie wielbili besty; p 
obrazu jéj, i ni ck a 
i Jej; 1 nie przyjęli pią- 
na na czoło swoje ina rękę 
swoje: 1 ci żyli, ikrólowali z 
hrystusem tysiac lat. 
= Insi z umarłych nie oży- 
w aż się skończyły tysiąc lat. 
oé jest pićrwsze zmartwych.- 
wstanie. 

6. Błogosławiony i święty, 
jora * | który ma część w pićrwszym 
giar ‘4 ostatki zostali zabite | zmartwychwstaniu; nad ta- 
AA tego, który siedział | kimi wtóra śmierć mocy nie 
y koniu, wychodzącym zust | ma; ale będą kapłanami Bo- 
> o a wszystkie ptaki były | ga 1 Chrystusa, i będą z nim 

g one ciałem ich. królować tysiac lat. 
ROZDZIAŁ XX. 7. A gdy się skończą tysiąe 


„4 atana związał na. tysiąc lat, 1-7, | lat, będzie rozwiazan 
1, Aniol E A A Goga i Magoga, z e h i: y 2908 
i z więzienia swojćgo, 


0. l 
Ale "R pojmana była 
20. z nia fałszywy pro- 
gest) który czynił cuda przed | 
rok; „Łórómi złudzał kawi co | 
p |. „etnobestyl,1którzy 

eli pię gy az dbaj 


Pelbi 


nasy 


11. Który po XO rzyste nieprzyjacioły 
ieie święgm pobudza, sleden pon: | 8, | wynijdzie, aby złudzał 
sta Bo ji umałymoi wykonany, 1-4. | narody, które sa na eztórech 
I WIDZIAŁEM "anioła ; węgłach ziemi, Goga *i Ma. 

zstępującego z nieba, | goga, aby je zgromadził ra- 
mającego * klucz od odchła- | zem do bitwy, których liczba 


m,i wielki łańcuch w ręce | jest jak piasek morski. * Ezech. 


swojćj. "obiaw..is. | Q. T wstąpili na szórokość 


2. I uchwycił smoka, węża | ziemi, i otoczyli obóz świę- 
onego starego, który jest dja- | tych i miasto umiłowane ; ale 
bel 1 szatan, 1 związał go na | zstąpiłogieńzniebaipożarłje. 
tysiąc lat; 10. A djabeł, który je zwó- 
8. I wrzuciť go w otchłań, i! dził, wrzucony był w jezioro 


_ zamknął go i zapieczętował z | ognia i siarki, gdzie obydwa 


wierzchu nad nim, aby nie | były bestyja i fałszywy pro- 
ludził więcój narody, aż wy- | rok ; i będą męczeni we dnie 
pehnią się tysiąc lat ; a potóm | i w aocy, na wieki wieków. > 
musi być rozwiązany na mały | 11. I widziałem tron wielki 
R | biały, i siedzącego na nim, 
4. I widziałem trony, i sie- | przed: którego obliczem ucie- 
cych na nich, i dany im | kła ziemia i niebo; i gdzie 
ia sad, i widziałem dusze miejsce ich nie było znale- 
manych dla swiadectwa | zione. 
M 
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12. I widziałem umarłe, | dźmi, i on będzie mieszk 
wielkie i małe, stojace przed | nimi; a oni będa ludem cał 
tronem, a księgi otworzone a sam Bóg będzie z nd 
były i druga księga także | będzie Bogiem * ich. Zgon. z," 
otworzona była to jest księ- | 4. I otrze Bóg wszelką, 8 
ga * życia; i osądzeni byli | łzę z oczuich; a nina 1 
umarli według tego, co na- |ećj nie będzie, ani Sunta 
pisano było w onych księ- | ani narzekań, ani boleści nie 
gach, to jest, według uczyn- | będzie; piérwsze rzecz R 
ków ich. | obawssras. | minęły. 

18. Iwydało morze umarłe, | 5, I rzekł ten, który siedział 
którzy w nim byli; także | na tronie: Oto ja wszystko 
śmierć i piekłowydaliumarłe, | * nowe czynię. *I rzekł. 
którzy w nich byli; i byli | Napisz; bo te słowasawiernę 
osadzeni, każdy według i prawdziwe. * T23). 43, 19. 2 Kor.5,17, 
uczynków swoich. 


14. A śmierć % i grobowce * Alfa i Omega, poczatek i 
byli wrzuceni w Jezoro 08- | koniec. Ja pragnacemu dam 
niste. To jest wtóra śmierć | hojnie ze źrzódła wody życia. 
(jezioro ogniste). ` 159 15 %. * objaw. 1, S. r. $2, 13. 

15. I ktokolwiek nie był| 7. Kto zwycięży, odziedzi- 
wpisany w księdze życia, był | czy to wszystko; i ja będę mu 
wrzucony w jezioro ogniste. | Bogiem, a on będzie synem 

moim. 
ROZDZIAŁ XXI. 


8. Lecz bojaźliwym, i nie- 
1. Widzenie nowego Jeruzalem z nieba zstę- 


pujacego, 1—11. II. I jego budowanie, 12— 
18. III. Drogiemi kamieńimi ozdobione, 
19—21. IV. Którego Kościołem jest Bara- 
nek, 22. V. A światłościa chwała Boża, 
23—27. 
poOTEM widziałem niebo 
nowe *1 ziemię nową; 
albowiem piórwsze niebo i 
2 r . . . 
pierwsza ziemia przeminęły, 


a morza już więcćj nie było SARE 
* Izaj, 65, 17. r. 66, irot Lize 9. Tedy przyszedł jeden z 


2. A ja widziałem święte | onych siedmiu aniołów, któ- 
miasto, Jeruzalem nowe, | rzy mieli siedm puharów na- 
zstępujące z nieba od Boga, | pełnionych siedmia plagami 
zgotowane, jako oblubienicę | ostatecznyni, i mówił zemną, 
ubraną mężowi swemu. irzekł: Chodź tu, ja okażę- 

8. I słyszałem głos wielki | ci oblubienicę, małżonke Ba- 
od tronu mówiący : Oto | ranka. ! 
przybytek Boga jest z lu-| 10. I zaniósł mię w duchu 


a Tzę- 
* Izaj, 25,8, obiżwi 17. 


mężobójcóm,i wszetecznikóm, 
1 czarownikóm, i bałwoch- 
walcóm, i wszystkim kłam- 
cóm, część ich mieć będa w 
jeziorze gorejacym ogniem i 
Siarka: która jest druga 


6. I onrzekłmi: Ja jestem 


wiernym, i obmierzłym, i` 


Jt IEN 4 5 N 


i i wysoką, i | złot 473 
sére wielką | WYSOKA, 1 | złoto czyste, podobne szkł 
cna a Pate 1: e Z 1eD€ 1 $ . 
ok" zalem, ZS%ePUJ 206 zieba Ao A. mury miasta ozdo 
© ti | DI rf EA ECEE, a 
"q Bog py AKA one były wszelkimi ką- 
ol Mające chwałę boga: | mieniami drogimi Piórwszę 
17 podobne światłości | fundament był jaama u. 25 
pyło ) +1 APZZRCYT | se" yá Jaspis, wtóry 
“enia naj kosztownićjsze- | szafir, trzeci <lalettot 
RADO kamieniowi Jaspi- czwarty szmaragd:  “ 3 
K ” . 


a AI wy. , 

0, krysztalu przezroczy. | 20. Piąty sardonix, szósty 
g0Wh , c. à 
temu. TER sardyusz, siódmy chrysolit, 
H Mające mur wielki 1|ośmy beryllus, dziewiaty to- 
“soki, i mające bram dwa- pazyus, dziesiaty chrysopras, 
D i na bramach dwana- | jedenasty hyacynt, dwón asty 
Ak aniołów i imiona na nich | ametyst. 
Silo © Ą Śnaś z 

napisane, które sa dwónaśtu | 21. A dwanaście bram byly 
pokoleń synów Izraela. dwanaście pereł, a każda 
> wschodu trzy bra- brama była z jednój perły, a 
my, od północy trzy bramy, | ulica miasta złoto czyste, ja- 

od południa trzy bramy, od | ko szkło przezroczyste. 

zachodu trzy bramy. | o 22. Alem świątyni nie wi- 

, A mur miasta miał * | dział w nim: albowic 
14. A 1 : ; I owiem Pan, 
dwanaście fundamentów, a | Bóg Wszechmogący, i Ba- 
na nich MERA graon | ranek byli jéj świątynią. 

stu apostołów baran-| o : + sy 

dwunastu ap sił. | O23 GA nie potrzebuje to 
ka. iT miasto * słońca ani księżyca, 
15. A ten, co P oo zemna, | abyswiécilyw nim: bochwała 
miał miarę, trzcinę złotą aby Boga oświecała je, a świeca 
zmierzył miasto, i bramy je- jego jest Baranek. * im. 
50, 1 mur ZY SAGA f 24. A narody thych co sa 
16. A polożenie miasta jest | zpąwieni, będa chodzić * w 
czworograniaste, a dlugość świetle jego, a królowie ziem- 
jego taka jest, jako i szóro- scy chwałę swoję do niego 
kość. I zmierzył miasto oną przynoszą. * Izaj. 60, 3. 
Uh, dwanaście. tysięcy | 25. A bramy jego nie będą * 
ah (UgOŚĆ, 1 SZÓTOKOŚĆ, i| zamknione we dnie; albo- 
ię OSC, TOWNE SĄ. | o wiem tam nocy nie bedzie. 

; I zmierzył mur jéj, sto | J zaj. 60, 11. 
Gzierdzieści cztóry łokcie | 26. I oni przymeę do nie- 
mary człowieczój, która jest | go chwałę 1 cześć narodów. 
ah aniola. 27. I nie wnijdzie do niego 

a AR ; ` mniąceo 
ge A było budowanie muru | nie nieczystego, 1 CZy njaroso 
2 . . A > a S 
l Z Jaspisu ; a miasto było | obrzydliwość 1 klamstwo, 
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tylko ci, którzy są napisani 


w księdze życia * Baranka. 


+ 2 Moj. 82, 82. Filip. 4, 3. Objaw. 8, 5. r. 20, 12, 


ROZDZIAŁ XXII. 


I. Rzeka wody żywój, 1. 1I. Drzewo żywota, 
ITI. Anioł mówiacy o predkićm 
IV. Zapłata, 
którą odda Pan dobrym i złym, 10—17. V. 


2—5. 
przyjściu Pańskićm, 6—9. 


Przestroga o tych księgach, 18—21. 


I 


Baranka. 


2. A w pośrzód ulicy jego i 
po tćj stronie i tamtćj rzeki, 
było drzewo życia, przyno- 
szące owoc dwanaścioraki ; i 


każdegomiesiąca przynoszące 
owoc swój, a liście drzewa 
służyło do uzdrowiania naro- 
dów. 

8. I tam nie będzie więcćj 
przeklęstwa, ale tron Boga 1 
Baranka w nim będzie; a 
słudzy jego służyć mu będa, 

4. I patrzyć będa na oblicze 
jego, a imię jego na czołach 
ich będzie. 

5. I nocy tam * więcej nie 
będzie; i nie będa potrze- 
bować świecy i -światłości 
słonecznój; bo Pan Bóg 
oświeca ich i królować będa 


ieki wiol-ś  Izfj.60.10. 
na wieki wieków. esw dd ae! 
6. I rzekł mi, Te słowa 


wierne są i prawdziwe, a Pan 

Bóg i Święty Duch proroków 

posłał anioła swego, aby oka- 

- zał słagóm swym co Się ma 
stać rychło. 

7. Oto, Ja przychodzę prę- 
dko: Błogosławiony, jest ten 
co zachowywa słowa pro- 
roctwa tój księgi. 


UKAZAŁ mi rzekę wody 
życia, jasną jako kryształ, 
wychodzącą od tronu Boga i 


Ś. JANA, XXIIT. 


szałem te rz 
słyszał i wi 
abym uwielb 
anioła który 
wał. 


9. Ale mi on rzekł . 

abyś tego nie czynił, pł 
stem współsługa twój, JĄ)” 
ci twoich proroków, ; sa 
co zachowują sło yc 


widziąłen ` 
dial, Ak 
04, ad} 

il przed nog 
40) 0 Pokazy. 


0 $ wa k leo; 
tej; Boga uwielbiaj, “ggi 
10. T 


L onmirzekł, ` Nie je. 
czętuj słów proroctwa té: 
ksiegi: albowiem czas blisko 
Jest. 

11. Ten co jest niesprą. 
wiedliwy, niech jeszcze be. 
dzie niesprawiedliwy : a ten 
co jest usprawiedliwiony, 
niech czyni sprawiedliwość 
jeszcze ; a kto święty, niech 
jeszcze będzie poświęcony. 
12. A oto przychodzę prę- 
dko, a zapłata moja jest ze 
mną, abym oddał każdemu 
według * uczynków jego. 5 
* Rzym. 2, bi 


18. Ja jestem Alfa * i 
Omega, poczatek i koniec, 


piórwszy 1 ostateczny. "HM: 


r. 44, 6: r. 48, 12. Objaw. 1, 8. r. 21, 6. ; 

14. Błogosławieni ci «co 
obmyli swe szaty w krwi Ba- 
ranka, aby mieli prawo do 
drzewa życia, i aby weszli 
bramami do miasta. 

15. Zewnątrz sa psy, i cza- 
rownicy, i wszetecznicy, 1 
mężobójey, i bałwochwalcy, 
i każdy który miłuje i czyni 
kłamstwo. | 

'16. Ja Jezus posłałem anio- 


OBJAWIENIE S. 


ła mojego, aby wam świad- 
czył o tych rzeczach w ko- 
ściołach. Ja jestem korzeń * 
i płód Padre, i jasna i po- 
« nazda. aw. 5,5. 
IA "Duch i oblubienica 
mówią: Przyjdź! A kto sły- 
Szy, niech rzecze: 


wodę życia 
* Tzaj. 55, 1. 


niech bierze 


darmo. 

18. Ja oświadczam każ- 
demu słuchającemu słów pro- 
roctwa księgi tój, Jeśliby 
kto przydał do tego, przyda 


Przyjdź! | 

«a niech * Drzyj- 
A kto pragnie, niech przyj- | 
dzie; a kto kolwiek chce, | 
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mu téż Bóg plag opisanych 
w księdze. > 

19. A jeśliby kto ujał z 


| słów ksiąg 1 proroctwa tego, 


odejmie tóż Bóg część jego z 
drzewa życia, 1 z miasta 
świętego, które są napisane 
w tćj księdze. i 

20. Ten co swiadczył te 
rzeczy rzekł, z pewnością 

Ja przyidę prędko. Amer. 
Przyjdź Panie Jezusie ! 

21. Łaska Pana naszego 
| Jezusa Chrystusa niech bę- 
| dzie z wszystkimi świętymi. 
| Amen. 
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